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Słowo wstępne : dla czexo pigzy ? 


Coé mnie siinie sxłania, by teraz, «iecy Kres mego 
życia Gobiega Końcu, opisac to, co w Życiu Gozzeżem, przeży- 
łem, poznałem i Goéwiadecgiéem. Sie cL tego nazwać pazięte 
nizami, Famięteisi piszę ludzie, sterzy wielkich czynów Go<o" 
nali, wpływ wywierali na tie, wydarze. /2yciowych/ dsie,onyen, 
ale ja, małe k6łko w mechaniimie Cziejowym naszego narocu, 
znachodzęey sis tylko na sxromnycs odcipxach Życia publicz- 
nego, mogę wykazać się tylac ćrobnyni wynicami mej pracy 
i eziakalnogei. la tero też oxreg£lan moje opisy tylko jako 

wsponnieria". A tych wspomnieć z mego Core ćługlezo oxresu 
życia jest sporo, tymtaróziej, Że « nim doxonyvaly sie wprost 
wiexoromne przeobrażenia dziejowe i cla neszego narodu.luszę 
przeto, że streszczenie tych wsrpomnie.. o sprawach i dele,śch 
i dzisataniacı, jakie się dokonywały - przede wszystśim na 
naszym pomorskim odcinku = nie bęcę zupełnie tez wartości 
dla tych, ktćrzy raz ziedyś beca się zajmować opisem tych- 
ze dziejów. Wezax nie byłem w nich tyiso Lierunym oLserwato- 
rem, ale trałen, co w mych siłaci., czynny w LIGI. ucziad. 
ulizozs Częćć nego Życia, te lat 41, bzęuziaem W pruskie, 
niewoli, 1) lat w zmartwycz wstaley już i wolnej Yolsce, 
5 1/2 rosu w oxupac,i hitlerows<iej, w śmiertelne, wprost 
trwocze o życie, a resztę życia po wojnie Spyczam w Polsce 
Ludowej, w warunksen, jazie zaistniały pe il.wo,crie £wia- 
towe;. Taka zmienność ¿ziejona, negronsdzils, rzecz zrozu- 
miała, cala noc wsromnie”, które , moim zcanien, aż Się 
Proszę, ty je przelać na papier i utrwalić pamięci poton- 
nych, 

hozpocznę mes opis oc wsjonnie. z lat cziecięcyce, 
chiopji.cych aż do rogu 1920 t.j.2 ery zaborczej. Eydzie to 
ZETAŁER pewne naświetlenie tych ciężkich,niEstrUuczonyci 


wale, jacie społeczećstwo polskie Fomorza stoczyć musiało 


% zachłannyn zatores w otronie ewych naydrotezygh ićeałćw, 


s comu roczinnyre_ 


Grocziłem się w Rucomnie, W powiecie Noweriasto | 
lubawskie dzia 25. marca 1879 r. Bodzice poslacali gos- 
zoćarstwo rolne, oŁezaru 9t morgów, KLCLE ¡ÓctdEy pO = 
wigaszyio Sig Go Ye morgew ¿Teez nabycle dalsze,o obsearue 

srużgi życiowe moich fouziców były jedzas buraso truane. 
jeiec mó, staly enmorowad BGA curoniczny satar płucny. aa- 
ziąbił się btowkem LIL zastawianiu Żasów na WĘŁOLZE W L.ŹWę | 
etruéze, przepływającej pratz RASZE laxi 4 „gziora GO 
rwycy, Spędzajęc noce na ezuwariu. Leczył się wige stale 
u lekarzy, co nocięgało za sch, i znaczae wydetki, jaxo 
też utrucnisio pracy w gospocarstwic. "ie te samo Jednak 
było powocen ciyżkich wuarun<ew życiowych, „ieikim olcig- 
żeniem było naúmierne cożywocie dla tabki i jej córki 
i to przeważnie w gotówce, © «téra wówczas tak truano tyio, 
ponieważ otwarcie Tranic Go Rosji i stó przypływ tanit go 
zboża i żywca stamtąć powodował niskie ceny Iroctuktów rolnych, 
Pezatym batka była tarazo Gozuczliwa. «wymi niesamowityni 
wymaganiemi zatruwata nieustannie o, moli. raúzicome 
Ojciec nój, powy ma czwarte prajradanit, zucsiit nezyol- 
«ie te kaprysy ze stolcaę Cierp liwością, Y CZy. poatrayny- 
wała go moja matta, ABLCŁ Gotroci i łezocuozci, Vino te 
tabga żywiła veczegélng nienanigd Co matxi., sie mogłe jej 
wybaczyć tego, ŻE weszła w ¿ey goepocaretwo;, choc matsa 
nie przyszła z próżnymi rękami, 3 z powaznyn JóK na ÓWCZAS 
resagier. Szła babka tax Galeko W swe, nienaeniéci, ¿e »y- 
rażałas głośne 1 często Życzenie, żeby OLA choćby tylxo 
o rok jeden przeżyła mego ojea, žeby ¿En mogła ¿yutowaé 
swoją wolę. Ey4o to życzenie teztożne i za ve spotkała 
de też zasłużona «ers boss. Ojciec nćj umarł w Ct recu 
życia, I teraz nastąziła tax upragniona rzeź vabes cnwila 
čo wyaurcia na natce swe, nienawiści, ¡vato się yednax 
inaczej. Laraz krótko po smierci ojca babka wstając 
z łóżka tak nieszczęśliwie upadła, że zżakała sobie 


nogę. Z powocu tego 2muszona tyła przez cały czas aż do 
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śmierci przeleżeć w łćżxzu. A trwuiso to 
twego grzesznego życzenia już epednié nie byłe w Stanie. 
ehorckie i Cla anie była łaskawsze, bo aż Cetąć nie 
mogła Sig 2 tym togoczić, że byłem w gimnazjum. Umarła w 
33 rcku życia, a moja prababica cGoczekała Się AŻ 104 lata 
życia, I «te wie, ¿ax ciugo byłaby yeszcze Żyła, Cyt y 
handyta ¿akié nie był jej w celect rałunaowycł. zanoreowal. 
¿en wypacea Z tatka stał sig tax jłotny, że miejscowy pro- 
hoszez ‚Ks,batke, znany xuznecziela, wypacex ten, oczywis- 
cie tez wyrienieria nazwisk i miejscowości, ujawnił w 
swym «kazaniu ne wielxim odjusście w iipuch pea Lubaws. Na- 
tomiast eziadex m¢y był człowiekiem zzoćnyn i życziiwyń, 
Niettety, trzynału ¿o si, inca siabord, a *ilanowicle 
alsouolizm. Częste ¿sio wracając w Stazie pijanym Z Kurcz= 
my W Grocze, a cicga byls barevo tłetnisvta, przewracal Sly 
w tłoto, i wtecy na gies przywcływał mnie, chicpeh trzy- 
letniego ge siebie "vézefxu, Sy.cu mó, ,chocź, pocnicr 
ćziadka". 4 ja Sziadka tarézo xockałen, to i on tyi ala 
mnie éotry. Te też ggxże nie szieszyć xochanemu ćziaczi 
z pomocą, tylko że skutek był ten, że nie ¿a cziacaa Ly- 
łem w etanie pocniezé, a on mnie <ażcoruzowo przewracał 
w błoto, a ja potyn zwalany Cały błotem wracałem do domu, 
za co każdorazowo obrywałem oc matki. Fredy żacną miarą 
FOyaé nie mogłem, Ze zu noję miłość de cziaćka ponosić 
musiałem kary. Inry jeszcze szcze.:sćł podaję 2 dzieciyce go 
Tezo wiexu, ste róg Ja jeszcze nie puniytałem, ale o <teryn 
mi wscominali roúzice, ® który jednak nie ya zéwizilen, 
a raczej méj ecyciec. Sytem przez xitxa lat „ecynańien, a2 
Przyszła na ćwist siostrzyczka, Leciia, która czieci;cien 
Jeszcze toče umarła, Jaso [eGyiacowl Cotrze mi tylo. 
"Szystnie czuŁogci rocziciels«ie, jak również wszystkie 
namacalne dowocy w postaci ich niłości jak sio€ycze małe 
ciepodzielnie costevaly sis w udziale. £ čo przyjściu 
~ecsi na śyiat dowiecziałem Eis Z ust oyca, ŻE teraz 
2 wszyStkim kods się musiał dzielić z Leosi¿. Fozumu to 
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UB GESZCZĘ nie riałen, ale zuzärckd „us tkwiła w rym 


sercu. Fostanowiłem Sig pozbyć MOyEs pywalai. aiedy rodziców | 
sreypadsicn nie Lyle W pódOGU; Gopacsen <vayeci i zuceuken 

ju Cusid. Aa araya uty secar Gopacii roezice i mnie of 

aołysici odpeézili. Inscze, towiem stsłtym się był nierwis- 
coma ztroćniarzen,zatćjeą. Lowodzi to, Ze już w czlecxu 
uśpione są złe instynkty. Aie trza ich Luczić. Trzyroninan 

też solie przetywana w chlopiscyen latach malarię, Prie- 
rływająca i przez nasze taki rzeczka — Suruzd= nie Uregulo- 
wana, tworzyła trzySawiska, stanowisce prawcziwą LeG68TniĘ 
komarów, roznoszacyci malarię. t je na nią zapudien i to 

już w czwartym rozu Życia, Iuézie nie znali „eszcze Oxrei~ 
lezia "malaria", nazywali ją "ograszia". lrzymała si, ona 

mnie całe trzy lata. Przy,ominam sotie jeszcze GoLr.e, yas 

mnie nieraz prawie tezwlacnego prZYLOSŁONO zZ pola de comu 

i kładziono co łóżku i wlewano jakicé lesarsiwo, Od «tćrezo 
ärstwiaty mi zęby. Chorcta La prawi ła, Ze „ESŚŁCZE przeć 

szereg lat bylem siabowitya i cnorowitya, a na Cade Życie 
zatrzymałem po nie, ZBocCzniE |Our es orOLy piecziong. Chero- 

ta ojca, Cigänie položenie materialne rocgicón, do<uczli- 

wość batxi cieniem «iaciy Się na moje eniorigce lata. moim 
marzeniem było jezioro i las, a gaxze mało mogiem Się 

w nich wyżywać, kzaé«e «led; miałem możność Gawienia Siy 

i okazywania w zronie rówieśrików. Jaso najstarszy Syr 

sus 06 najmłodszych lat popęćzany byłem do różnorodnych 

zajęć w gospocarstwie. Cd najmłodszyc isp przykładać się 

było trzeba do pracy i pomsgania roćzicom, Jaxde zazdroć- 
cilem dzieciom rototnixów, że mieli pełną SWOLOCy W wyży- ! 
waniu się w zabawac i wesołych i testrossien plasach | 

Z lat 6ziecięycych naprawdę nie wyniosłem weselych wspomale:,, 
malo aleíca, a cienia dużo. 
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cułoriscych. 


Położenie uaterislne moich rouzictw bjao CiyGkiE; 
ale również oséiny Stun roluietwa w owych czesack uya nic- 
pomyślny. Ceny na plocy rolnicze Ljay issic Na SKULEA LE” 
vo, Że granice oë nobyl były otwarte. Przypðninam Botte 
dobrze, Jan nég oyciec 2 Zbożen jeäczii raz to do Nowe so 
iasta, raz de Iławy, to do Lutawy, nie mogąc «o sprzedac 
¿le wielkiej podaży i zbyt nis«ich cen. Lochscziłe „eszcze 
ge tego i to, że prawie wyłącznyni odviorcami na ćw czas 
Żydzi tyli, którzy baniebnie vyżyskiwali rolników. Jak i wo- 
z&le handel cały tył w te czasy w ryzach Zycowskice. wie 
lepiej było z żywcem. Nie rzaćkie były nere wypsózi, ze 
relnicy Prentice rolnixéw, a nie chłopów, joniewas 
osreslenie 'chlop” było ne naszym terenie wewezas zupełnie 
nieznane ~ nie nomic sprzedać na ryngu presdet, otwożąc ¿e 
po wilka razy tezsxkutecznie na tarel, topili ye w powrotne; 
drodze w rzece. Mie mniej Gruune byte i polezenie robetni= 
Ków, xtérzy Cla trasu przemysłu, srazani tyli „ecyrie ua 
erace w roli, zzieliii się oni ne taxich, ztórzy mievasali, 
jak nazwano, na freJ@ «torey cGorywczo naymowuli Sly Co 
pracy zależnie oc popytu nu ich rece. Lye. pełsżenie naj- 
truóniejsze było. sieco lepic, mieli się tacy, którzy imie Lz= 
Kali "poż panem" ale za to też pracować mus.eli ec wozesne- 
So rana aż do reiniego wleczora. Choć wyreéncas loca nie 
tylo, to jeänsk stopa życiowa u nick. ¿ue również i u rol- 
nikćw tyła bordzo niska. Ale i nieliczni rzemieślnicy nie 
łatwy mieli tyt, zmuszeni tyli za marny Zapdute posłusiwać 
się, jak krawcy i Szewcy, reezng robotą. Massyn jeszcze 
Wówczas nie znanf. i moja matka cały wolny Czas Spędzała 
Fr2Y krosnach, wyrabiajac piétno i inne Banocziaży na oćzieź, 
Len moc zone, czesano i pre;,eotowywano co oprzęczenia, Olej 
wytłaczane syosobem Gonowym, na co zwycie peewięcać należa- 


ło całą nec, co nan dzieciom spruwiuło szczezćlinę radorc, 


¿edynym ¿£radriem lokomocy¿aya tył wóz, Nie znano wówczas 
jeszcze ani reweréw, nie mówigc już o setocyklach,samo- 
chocacii. To tez warunzi Życiowe ludzęści naszej były bar- 
¿zo jeszcze pryuytywne. Jeżeji pamięcią siygne Go owych 
czasów i porównam je Co warunków dzisiejszycŁ, to stwier- 
Czić musze, że ludzaoźć na przestrzeni tych «ilxa dzie- 
Sigciu lat w Lechnice, nechanice i w wynżlazkości swej 
poczyniła oszałamiające postępy. ale już i wówczas ma— 
rzenia ludzkie i fantazja ludaka wybie j daleko w przy- 
szło£ć, Fewterzeno sobie w oparciu o Sytilsxie przevo- 
wiecnie, że przyjczie czas, kiedy wozy Lea; "latać" bez 
koni, a ludzie cu,ać pe powietrzu jak pr sk. ŁieciŁy sig 
te i inne „eszcze rrzewiaywania, ¿lez to dzik ucoyodnies 
i wypód, udovxonale.. Gia Życia lucekiego, ale Gzy dzie 
ludzie sy lepszymi i Sszczęćliwszymi niż wówczas, nie 
chelaibya na to dać twierćzące, ocpowicazi. la myl 
Jednak nasuwa mi Się przy tym opisie, jak nie nasycony 
gest Guck ludzki i niepohamowany w swych wzletach i gra- 
gnieniach, Laie, «iecy opanował lady, morza, powietrze, 
sięga po Księżyc, planety i gwiacdy. ~ i na Czym en się 


wreszcie zatrzyma ? A 


= Y - 


rolezenie 


r 
un SS a ma 


Nie gaty zapewne wykazać się soze tym, Że as trzy 
zreć tył chrzezeny. A to właznie wydarzyło się mnie, titulo 
się to cla tezo, Fe na świat przyszeciem ù czasie teZwe 
Xulturxanpfu. € parafii radomskie, nie byżo księdza, PO raz 
rierwezy ochrzcii mnie lesarz - niejaki Tr.cumissx<i — w 
obawie, że niebawem zarkn- oczy na światło Gzienne, «tere 

o raz pierwszy coceplere ujrzsiem. Jecnax nie nastapiio 
to. brew przewidywa” lexarzu utrzymałem si; przy 2yCiue 
Lekarz naduł mi imię Adam. Fo «iíl«u cniser zunicsiono mnie 
do kościoła, zezie pe raz @rugi w trasu xsiycza chrztu de- 
konnt organista, nadujac ti imię Yarian, jaso że urocziłen 
eig w święto fwiastowenia Mstzi D. kieay już skreerien, 
zanieżieso anie Go sysiedne, parafii., T ban QlrzęCcĆćw 
chrzeetnych ćozenał na arie ówczesny preteszez Schlegel, 
«térezo później nieraz spotzułem już jako ksiądz, Tu ni 
naćrne inis Józef “erian i takie tez zupleune zostało w 
księcze chrztu. file tax więc glacko i sjoxo¿nie zupoczete 
Konsl sig bies nego Życie 1 tukim też pozostał nadale 
fulturkampf nietawem Si: Skoczył, ale tyle z kejciolem 
Katolickim, valke o wynarecewnienic lućności polskiej 
w bezotorze pruskim trwała slej. Zpocnie z przysłowiem, 
że ne złodzieju czapka gore, Prusecy w nieustannej obawie 
żyli, że te przy reztiorack Fols«i'zayrakione tezprasnie 
ziemie (elikie ziecyś zwrócić tods musieli rrawenu właż- 
sicielnsi t.c.Pelece, Yiémo nożliwości wsärzeszenia ro2- 
Cartej no kawely Ojczyzny weis2 ich preeslacewaso. Chceieli 
Si, siec zrzeciw te, ewintualności na wezelxl sposót Latez= 

leczyć, n przede wszyetain orges w;ycarcie ludności zolszie, 
rowy ejczyttej erag rezbuvienie ye, wszeLiiej enviado: orci 
rrzynulęeżności co Nucierzy z równoczesny” pocxkopywarien 
usu tytu materialnecc Celen zmuszenie jeg do reapre öze- 
nia Się pe całej Pzeszy i rozpiynigcia się w merzu ger- 


ma-S«ix, Nac wykorzenieniem języka ajczystego u lućnowci 


kelskicj pracowała szkoła, wojtko i cuły aperat aémini- 
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strucyjny, 2 tym Samym natezenien ¿aliegono, by nie corus- 


ció de jskie Jnvinier Cucnow, sqgczborci £ Tesi le naretu. 

a Laxtyeznie esigenigto w OBZELIE przeszło Stuletnie,) uie- 
well, mie GQzuszcZayąc Lucuosci polsale, GO Jasle„kolwien 
meżiiwości speneyamiania sig z dziejani narecewyml, ŻE 
4wiadomość rarećcwu u nas na Fomorzu w szerokich warst «saci 
szołeczeństwa pelskicgo zanikła, 4 przede wszystkim po 
wieskach. Najlepszyr dovocen checty maja OGoba, ŹJŁENM 

przecież w cote ludnej wiosce, w obszernej parafii, gozie 
proboszczew był ssiąćz, gorliwy patriota, ;ilnujęcy ger- 

liwie, ty Kazce cziecze uczęszczujące na nur; przygoto- 

wawczą umiało pe polsku czytac, Krzewiąc rozmaite pisma 
religijne w jęzjau polskim, mimo, że w 12 rexu życia 
wyszecżem z śrocowisewinicjociego i bydem w mieście pe- 
wilatowyn przeż 5 lat, uczęszczając tum co gimnazyum, przy 
czym przez 2 luta mieszkałem w demu ssłechecaim, polscim, 
gdzie pieląknewano Lraćycje polizie, mimo wszystko nic mia- 
łem pojecia, co to velsxu, co solar, az Copiere w vtiełunie, 
ddózie przystąpiłem Ge riiegatow, woody coplero etworzyiy 

zi Się cej, przeyrzułem, A sau czerpać més us iacomie- 
nie Górocówe, zuejoneść czięjiw ojczystych szary cziowies, 
kiedy jeszcze wówczes nie były znane po wiesxucr EBZELY 
pelexie ani Żacoe inne ssiążci prócz relisi,cych. Lyłem | 
w reku ll. i 12. winistriten, cvcheézliligmy pocezas Kalydy 
każdy Gorm, ale nie przypominam sobie, byśmy »Pziexelwiex 
zastawali gazetę nolsks. Nie wiecziales w ogóle, jak taka 

rzecz wygląća, a również i pecezas Caleyo mego pebytu w 
Nowym "ieécie nie spotkałem sig z guzeta polsk. Pewne, Ze 
čuch polski 1 uéwlacomienie narecowe na Femorzu Żyły i płe- 
nąły już wówczas, ale tylko w pewnych trocowiskach, 52ere- 
kie warstwy lućności relsziej jecnaa na naszych terensch 
były wówczas poztewione I jego tlaszu i jego cicpia. Jeze- 
li jednak polskość na Pemorzu w czasacz tawicge bezwladu 
narodowege nie zagłała, zawdzięcza te w pierwsze, ligii 


zrzynależności luénoéci polvate co «oéciola set.» cieniu 
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kościoła kat, utrzymywał się jązyk polski i chociaż nie wy- 
rafnie euch narosowy, Be jednak odrętneść narecona. Uc ka - 
telik te i Polax, a ce luter te hieniec, to utezsamianie wy- 
znania z naroceweícia, wycLodziio na Korzyść Sprawie polEklEy; 
tworząc stanowczy rozdział mięczy jeans i drugą NATOLCOWOŁCIE « 
Gdyty nie to, gdyby ule ts odrętność wyznaniowa, jaxze Łatwo 
Pelacy, zwłaszcza La Pamorzu, zozli byli poczieliić w Cza- 
sie tej stasnac,i uswitceniedii uaroGowego los Wazurówe 

iaro tw jecnas 1 tę niecovrą Stron;,2e suc prosty za ¿ola- 
“Ou uważał i katolików aćwięcycu po niemiecku. Nie WYETar- 
carte jećnax smere, edstranie lucności pel«ie, jej mowy 

i zdeerawewania jego cucna, czciał ponadto jeszcze przez 
wykup ziemi usunąć jeg grunt 2 poc nég i w ten sposot zmü- 
sié ję co opuszczenia jej. $ tym żelu utworzył tezwersomisjs 
rolonizacjine. fe czego ona zamierzała, iggi cel ena sabie 
wytiensela, megła sið tutejsza Tuénosé i ja ZM, jesze ze 
nim poszećłem co gimnazyun, przekonać niebawem, * ebrabie 
parafii było 7 większych uajatzów ziemesich, Z tych tylxe 
Jecen znajdował Six w rękach pelskien, a mianowicie rocziny 
unrzanewssicijury*liny. byt te majyte£ Znaczny, lle wynos1< 
jeze obszar, nie samiytam, ale napewno cule ponad 500 hexta~ 
rów. Unrzanovecy te bardzo uczciwi, zacui i Lozobeyni luczic, 
żyli skrennie, a rototaicy i siuäba sotie u nick Chwaliaa, 
Fani Chrzanowska i w co dziel przzjeżcżała na uszę Švei cule 
usług czyciła cla Kosciosa. Eydi to geracy patrioci. č ope- 
wise. ojcu paniytan, Ze polczas pewstania sotyeznione so 
wydatnie angażowałi się materialnie na rzecz powstania oraz 
Użyczali u siebie azyiu powsta..com, Którzy przedariszy si 
Erzez korćon szukali w roczinacii polskich opieki i pomocy, 
by sia przedostać do Francji, « ten sposćt się poważnie zu- 
Głużyli, Nastazy czasy dla rolnictwa ciężkie ,Chrzanowścy 
Popadli y trucnośćci płatnicze i pedane ich majate« ns publicz- 
ny Przetarg, na ktćrym użbyła go ńemisja Kolonizacyjna,na- 
Stepnie go rozparcelewaia i utwerzywszy tam OŁSZerną ose, 
osiecliła na niej samyeh nienccew protedtant¢we.cbucewano 


xeścióż luterski, sprowaczens kastora, ¿ax reunlez szzeże 


i nauczycieli luterskich, Y ten stesćl parafia radomska 


ligaset cusz, a lucneść tamtegesa miala com 


szurczyła Sig © 


ty zamierzenie i cążemia rząču Erus- 


titny dowócć, XU crema S225 
KłeGwe Fauolas ULILEnQWECy wyszii 2 bey oprary literalnie 
torbawi. Nawet metli nie pozwoicho in aywiefĆ.Fani Gursa= 
newska nie mogła przeżyć tego striuseue o Glesue Nastypneg 

se licytacji nieczicdi, paceynawecy sig czule z Gemowniku- 


mi, uGura Się de zośegisła, reed sumę wstosiłA co »letunii, 


tam zasiskis,zastala zaopatrzona i w aretce potyt umarła, 


e Bei 
:G6wiene szćlnie, że sis otruis. Puyewniecy 6 tyr zatrakA ze 
ceba niejscewy pretoszez, ko.betrc. tragiczny les pfeChrza- 
cogskich tucził powszecune wenclezucis oraz eLurgenie 
grzeciw tyn, <tćrzy tjii ¿exe spraacani. JEŻGElI, ¿as wor 


nika z meze spisu, duch polssi w czselę tych lat crsopig- 


cych w szerexici masach ludnssei zmażczącził sig w pewnęgo 


1 4 
roćzaju porta | uspleniu, to „uż pe uełjwiE lat «ilxu 
nasterii zupełny pod tya wzglęcem preećwiot, "'icząć Sis 


zapreżenym w swych gecstegscn życiowych i cuchęwycz luc 


polz<i ua nASŁYCU terEnavn trz cial Ely ze swepe bez ~ 


płaca i stangi Co Strony tegs, ce mu byłe neldrezezyn, 


wiary ejcóx, mery cyców i zieni ©,CZyŚLEL» 


Kieay miałen lut 7, oyciec zaprowadził maie do 5240” 
ly. Nauczycielem w tym oddziale był niejaici Ełędzzi, dość 
sympatyczny i miły młody człowiek, posiusujacy się Jeszcze 
wówczas w rozmowie z lueźui jezykiem polsxim, czeye później 
już nie było, poniewaz władze iu tego zakazywały. lu tes 
jeszcze uczono religii «w gyzyxu OGCZyStJA, ale tylso na naj” 
niższym oddziule. Kaz, ćrugi i trzeci zaprowacził mnie Co 
szkoły ojciec. mle «iedy sip zreflextowesen, że tak ma być 
stale, siedzieć cicho w ławce i uważać, Zbuntowalen Się 
i oświadczyłem stanowczo, Zu do szx02y więcej nie EC jae 
Trzeba tyło mnie płaczęcego przez Gługi C235 zaprowaćzać 
do szkoły. Fowoli się jeénax oswoiien i następnie już sam 
do nlej uczęszczałem, choć nie mos, powieczieć, Ze 2 chy- 
cla i radością. ¿zxoia bowien wówczas niczego zachęcające 
go i umysł chłopca zaciewawiającego 1 podniecającego nie 
dawała, wrrawdzie jeszcze religię i to tyl<o Łisterię 
bitlijna, uczono w języku ojczystym, ale ża to WSZyStKO 
inne w jezyxu niemleckim, obcym, niezrożumiałen. “s2y4txo 
tedy trzeta było wkuwać na pamięć. « ten sposćb szkoła 
ucznia raczej ogłupiała nić oświecała, liaa bowiem nawiązać 
wpajania uczniom wiedzy Go gojzć b wraże: i wyrazów, im 
już znanych, bo wyniosłych z temu roćzicćw, trzeba było 
dopiero marnować tyle czasu, energii i joświęcać tyle 
trucu, zamęczając przy tym umysł uczniów, by im wroić 
w pamięć coś im obcego, aby dopiero nu te, podbudowie 
"CC rozwiąwać wieze. Fo dwuch latach przeszedłem Co inne) 
szkoły, ¿ezie jej kierovnia.em był nieyaxi Derkowski, 
weteran z wojny prusko-francuzuiej, człowiek wielce po- 
Tywczy i gwałtowny, Czuł on również po polsku, ale się 
w tym wielce krył. fu już wszystko, nawet nauka religii, 
tyło w języku niemieckim. Nie bardzo mu się chciało na- 
uczaé, tym bardziej, że nauczanie, wpajanie wiećzy, w 
JĘZYKU uczniom niezrozumiałym, to 4sżyfowa praca. A co 
tej nie miał on wielkiej ochoty. Nie chciaio mu się też 
uczniom tłumaczyć, wyjaśniać, tyznaczał im tylko z poč- 


ręczników ustepy, Które siz mieli wyuczyć na pamięć, 
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a również i w rachunxach bez wyj¿asnie:. zudawal tylko zaća- 
nia co rozwl¿zaniso i rzeczą ucznia było Łamać sobie głowę 
nad ich rozgwiezaniems Nie chciało mu się też zadawać sobie 
trudu, by uczniów przeegzaninowac,czy umie,z Czy nics Nyre- 
czał się w tym zdolniejszymi uczniami,aterzy 60 W tym za- 
Stəpowali., Ci przesłuchawszy tedy Bwych wyznaczonyci. współ- 
uczniów, podawali mu tych,którzy nie umieli alto nie roz- 
wigzali zadania. Ytedy kij się miał w robocie. ¿acen dzie; 
te żadna lekcja tez kija Big nie odbzłae A walił zwyxle 

z całych sił, a chłopisko to było Silne,"ie raz po takiej 
egzekucji, gdy strasznie poxieroszowany uczeń wrócił Go 
Gomu, rouzice udawali się z nim do lekarza, aby mieć pod- 
stawe do wyteczenia procesu srogiemu pedagecze. ale zwysle 
nic z tego nie wychocziło, bo miał on czeroaie plecy u in- 
spektora szkoinego. A czy inspektor peusolny s, Xtéry oc czasu 
co czasu przycnocził na wizytację Szkoły, nie orżieutował 
się w mlernocie pedagozicznej OWEGO KLETOWILKA szsoły 7 
pie, My ias on tcuiem naératiaé różnymi chwytani,Przece 
wszystkiem umiał on czarować inspektora recytatami przez 
uczniów wxutych wierszéw patriotycznych, ustępów prozy 

i spiewani patriotycznyś Y pietni. wtedy olźniony in- 
spektor aż po brzuchu się głaskał od błogości, że aż taki 
patrietyczny duch panuje w szkole, Kazu pewnego jednsk ta 


tak dobrze wyreżysowana sztuka zawioćła, nie xlapowalo JAK Oke 


Inspektor Szkolny nie mógł ukryć swego gniewu.l wtecy kie- 
rownik szkoły mu coć szepnął do ucha,I od razu inspextor 
Lange nazwiskiem, stał się czerwony jax burak i cala swo- 
ja złość wyładował na Bogu ducha winnym proboszczu za to, 
że wypożycza polskie książki rodzicom, a ci dają je co czy- 
tania dzieciom, na skutek czego te zeniedbują czytania nie- 
miecxich książek z biblioteki szkolne, i nakazał nauczycie 
lowi, by zmusił każdego ucznia co przeczytania tyle a tyle 
Książek i streszczenia na plémie ica treści, Uczywitcie 

i na to znalazła Sie ruda, Jeden i drugi rodzic znał jako 


taxo język nieniecxi, pomógł wise co rrótxiego opisu tre- 
ci tej książki,a inni potym poodpisywali, 


| 


Czy umierajacy cajá o sobie znać tym.*bórych cochaja? _ 


Liczyłem wówczas lat 9, może 10, ale pamiętam wyda- 
rzenie to żywo, w najórobniejszycz szczegóżach,Eyła w comu 
ro@ezicielckin siuisca.nazwiska jej już nie pamiętam,ale na 
imię jej było Basia, była poczciwę ,obowigzzows , Sumienny 
dziewczynę, bardzośmy ja wszyscy lubili i poważali,rocho= 
dziła aż z Liéztarka miasta, oddalonejo conajmniej 70 kim. 
od naszej wioski. Jak ona Sig przy ówczesnej marnej komuni- 
kacji kolejowej aż tudotad anelazia,trucne mi zrozumieć, 
Fewnezo dnia, a raczej rang, miała niesanewity wo glac.vtrase— 
nie była blada, silnie podsinione oczy, 0d razu podpacła 
natce,Zutroskana pyta je, ~ byłem tego ćwiaćkier:"basiu,na 
Eoga, jax ly wyelsassz ? Co Tobie jest ? Czyś Ty aby nie 
chora ?" Chwilę basia się namyślała, potym jednak wyznała, 
co ją w nocy spotkało., opała ena w osobnej izdetce."Ach 
Fani, powiada, co ja cziś w nocy przeżyłane Otóż zapáli- 
lam świece, uxleklam i poczężum odmawiać pacierz,0kno było 
zamknięte i oxiennice również, jako i drzwi.Najmniejszezo 
wiatru ani przewiewu nie było, a jednax świeca mi zgasła, 
jakoby xtoé ra nią Emuchasi. Zapaliłam drugi raz i znów to 
Samo, po raz trzeci i znów to samo.Frzerażona rzuciłam Się 
vw ubraniu do łóżka i zuczęłam sie otulać pierzynę i przy 
tyn wyraźnie namacałam już zimną, ale poten obélizgig gło- 
Wę.bystąpii na mnie od strachu również zimny kotePrzykry- 
tam Się i na głowę pierzyną 1 wreszcie zusngiame" Katka ją 
Pocieszała, tłumuczęc jej,że to pewnie „akiee przywicze- 
nie, ¿e sen to mara, aż trzeciego ¿nia poszlisny 2 kasią de 
lasu na grzyty, aracając już póżno po połuduiu ĉo comu, 
mijaliśmy don, w źtórym mieszkał listonosz = panistam jesze 
cze dobrze jego nazwisko — nazywał się Zanorszi. Gdy nas 
FF2eZ o«no zauważył,wyszećł nam naprzeciw trzymając w rexu 


Sof tlałego,"kasiu, odzywa się, mam Gla Ciebie pocztówzę. 
"Łłaźciwie powinienem był Ci zanieść co onu, ale zawieruszy- 
ła mi się w fałdach mojej torby i Gopiero przyszedłszy do 
Comu Spostrzegtem je.Ale smutna ona 6i przynosi wiadomość, 
Twoja matka umarła". Kiedyémy stwierdzili ézie i godzinę 
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imierei, właśnie to zjawisko wypadio Gokkacnıe w tym sanyo 
czasieenie można tu znaleźć innego jego wytłumaczenia jax 
to, że intenzywne myéli i tęsknota umierającej matxi za swą 
córką trafiły do niej, choć za Życia nigdy ona w tych stro- 
nach nie była, Ja podotnych wydarze. w ayn życiu nie dozna 
lem, ale nasłuchałen się O nich tak często z ust innych 

i to ludzi wiargzocnych. źwykle przechodzi się nsec takimi 
zjawiszani do porzęcku czieunesgo alto przyjauje się je 
zwykle z pewnym niecowierzanien lut puszcza opowiadania 
takie w niepamięć, misst je opisywać i utrwalać w panięcie 
Ludzkość ćziedzinie materii wyrwała oszałamujące tajemnice, 
aeii to, że po rozbiciu atomu materię można zamienić na 
energie, co już oznacza w pewnej mierze Jej uductommienle, 
czyż nie pocziłoby sie skupiść i uwagę na taxie zjawiska, 
które écigaé się zdają w dziedzinę metafizycznę ? 


+ 
a 
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Zwrot w moim życiu chłopięcym, 


Noia ukrytym merzeniem chlopigcyn było pójeć co gim- 
nazjum i zostać księćzem. Nie zrocziło się ono tynajnniej 
z pobudex głętszych i podnioślejszych, a zupeinie prozaicz- 
nych i przypoćkowych. Mój kuzyn, Franex Lembex, z rodziny 
Demtków bewiem pocnodzila noya matka, był w simnazyum w Lu- 
tawie, fujostwo mieszkali w iggfpecaci za Biscupcea ronor- 
Skin. Ücbec trasu ocposiecniej Zomunikac,i solejowey, BÓJ 
wuj przywozii ge <azcorazowo do nus, SZĘĆ następnie ojciec, 
również wozem, oćwoził go co Lutawy. ¿wysle ojciec zabieruł 
mnie również ze sobs, Tu miałem możność obserwować, w jak 
dla mnie zgoła nieznanych warunkach Żyją gimnazjasci. Wi- 
Gziałem, że maja piękne, kolorowe kulki szzlanne, pidxi 
zumowe, inne przedmioty zabawkowe, muwet pistolety. Tego 
wszystkiego ju w domu nie znałem, lo mnie zupełnie oczarowałoe 
Na Gomiar do stołu podawano nun taxie smakołyki, jak osto- 
Czony gęsty ryż pbsypany cynanonem, rozmaite ciastka,sge- 
Cjaty, jexicn moje podnietienie az cotea nie zasmażowałce 
"éj kuzyn Kiepsxie czynił w nauce postępy, “ug gerzdco sie 
na niego skarżył, Ze sie nie chce uczyć, lo suie znów 
w głowie ponieścić sig nie chciało, ¿e Ktoe, mając tax 
rozkoszne warunki, moze sig nie chcieć uczyć, Ayslaien 
Sobie; “Jazi też ten tranęk głuri, że się nie Gute Uczyć, 
Edybym to ja był na jego miejscu, już ja byn się uczył 
Choćby ćniea i nocą". Niegmieto się też wynurzałen z tyca 
moich narzer ojcu, ale ten mnie za kaźćym razem ofuxn41; 
"Rybij fy sobie takie głupstwa z głowy, jego ojciec może 
Sotie na to pozwolić, ale nie ja tiecace" w tyn też czasie, 
Kiedy byłem ministrantem, wydarzyły się w naszej parafii 
Prynicje. Cktserwować wire mosier Całą odnoéna liturgie 
i Ceremonie, Zaimponowala ai przedewszystkim ta cześć, 
z jaką Przy tych obrządkacu otaczane neoprezbytera.ud- 
Puche zroćziła się u mnie myśl, żeby też zostać ksiz- 


azem. Ale nie tylko u mnie. Mój o trzy lata ułodszy brat, 
duż też był ministrantem, tylko że stosownie co Swego 


E 
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wieku giupszyr był jeszcze odemnie., Ja już zdawałem sobie 
sprawę, że zostać «siędzeu, te nie tax Łatwo i tax przćśo, 
Jemu natomiast zdawało sig. Ze może nim oc razu zostać, 
byle miał tylko na głowie tasie ¿uimzcso, jac ten neo- 
prezbytere io też wróciwszy z xoéciola do domu poszukag 
nożycze« i zaczął sotie gniazcka rotić na głowie Co tejo 
stopnia, Ze, xiedy matka to zobaczyła, z przerażenia za- 
łamała rece i wybuchła: “Dy ego 2, jax Ży z ta«ą po- 
kiereszowana głowa pójdziesz teraz przed ołtarz $ Pocze- 
kaj no ! Tyg sobie wyxrajal tonsurę, a ja ti teraz dem 
świecenie,” 4 porządnie zo przetrzepała, No, méj trat 
księdzem nie został ani mój xuzyn, którego mój wuj dla 
złych postępów po trzech latach odetrał z gimnazjum, na- 
tomiast moje chłopięce marzenia, choć zrodzone Z pobudex 
przyziemnych, sie zifcilys 


Poszedłem i do winnazjun i zostałem księdzem» 


Lo sinsz jun. 


X 12 rexu życia zacząłem uczęszczać na Naukę przy- 
zotowasczę do bakramentów Swe Nieoeznie acimi ocpowiecziu- 
mi podpadłem Ks.Katzenu, CO OLO „erne,o Gnia zawczwai mese 
oca Go siebie 1 ogwiacczyi mu: " Ten criojox ms talent, 
Szkoda, zety Go zmarcewad.uh powinien pójEć Go glanazjUuli, 
6 mie żożtać gturenm." Ne bo eyciecs: “vax ja EO DOS po~ 
słać Go szzół ? Bką ja na to wezmę pienięczy, ns jego 
utrzymanie ? A przytym ja cherlak,tyixo czekam ns niego, 
żety epuścił szkołe, 2etym miut 2 niego ponoc," ale KS. 
Zatke zackai mu perswacować, Że on maie potle Go ginnaz- 
jum tiskupiego. Tas nie sosetuye tak dużo, 8 en bęczie ĉe- 
pomegal. "Niech no Pan go do neie przvéle, ¿ya go jeszcze 
lepiej wyprebuja”. Se i poszedłen, bef mi racinsxo-nie~ 
miecks gramstyky i ćwiczeniu łacinóko-nientccxie i kazał 
mi sie na pierwsza lekcjs nauczyć przez wszystkie przypad- 
ki liczt; pojedysezej i muejie) "mensa deufisch" .kyten 
jacty u ekstazie. Takie ładne książki i „eszcze oc Köiycza 
i po łacinie ! Chowałem je jakty najcenniejszy siarb.Na 
nee kładłem pod potus2zdy poc głowę, aby ei to lepiej 
Bzlo de głowy, wykużem na panięć mensa i lauco,isuées 
i spore wokabul i terez Kazał mi ctrecać niwl i operować 
w tłumaczeniu. I tu go tpota:ł zawóc., Tu acy rzesomy te- 
lent nie coplsywei. Me megter sobie z tym dawać racy 
Przy tłumaczeniu żvłaszcze nieniecnich zda. na łscinę, 

Ale be też,czy je wleöziaken co to jest zdanie ,pocniot, 
Orzeczenie, przećniot, rzeczownik, czasowni«,przyniot= 
Bix i top, 1 Kiedy to wszystkce było Gl» mnie tabularass ! 
Ks.batke jednak tere wyrezunierie nic mlał,treł to za 
trak zdolnoćci, ce było jedynie wing Szkoły. ZELTAAŁO 
XE.Kstkezu cierpliwości. ¿wetril wise w moje zcelności, 
taza? znów ojca przywołać co sietie i oświeóczył mu:"OB 
Go relplina nie pójdzie, jede ten nie przyjnu”.źmadkił 
tle tą viadomoscis wielce mój poczciwy ojciec i wstyd go 
ogarnai tyn bareziej, że jus się rozgłosiłe ro lucziach 
że idę "na xsięcza'. Ubudził Sie w Gin wroczony jego 


POr i ambicja. io też wróciwszy Co comu oOświaGczył wej 


— m M 
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matce: "A właśnie on pójdzie, choćby nie wiem co." 4 poule- 


waż méj ojciec nie mist zaufaniu de swych znejomości ¿¿zy- 
Ka niewieckiega ns tyle, by Się mógi za jesc penecą poro- 
zusieć z dyrektorem ginnazjur co Ce mojexe przy¿+cia,po- 
rrosit «yrienionezo perrzednie kierownixa 5zx01y, by 80 

«w tyn wyreczyi. zojechsłem więc z nim do Zoucyo !1ASt8, 
Lyrekter jednak wytadawszy mnie ofwiadezyi kierownikowi 
szkoły, że mnie przyjdć nie możę, jako ŻE trax mi wszelkich 
zedstów co szkoły tj.co pierwszej «lasy „innazjaliEjye 
'6głby mnie najwyżej przyjąć do «lasy przyęotowawcze,; 

do septyny, ele na to Jester już za "stary" .itedy nauczy- 
ciel wziął Się na prośbę, wpreet na błazunie, ¿ety mnie 
choć tylko przyjął ne próbę. A może ja jednó« te braśi wy- l 
rewnen. I w tea sposób przyjął muse dyrestor Wal UDKOWO | 
co 1.xlasj giaaszjainey ~ pucebweprogimaszjun w Nowym | 
Miescie. + jag się co tego ośmiósł «s.tetse T Cbraziz się | 
G to Emiertelzke, ze mój ojciec zsdecydonał o mola losie 

bez rorozunnienis si; 2 nin i wbrew jego radzie. tyż to 
kaplan zacny. potożny, wielki asceta, filsoatrop,sorucy 
patriota, dobry kaznodzieja, żle przyty” i nie mały | 
Gziwek, barzo «apryśny, łatwo otrażliwy 1 autoxruta. Za | 
te, że się go nie raczono, wyzreślił mnie csłaewicie ze 

swych względów, był on znany że swej dobroczynności ala 
młodzieży kształcące, się, Kilku, czy nawet śilxunastu 
uczniom w ginnazjaci. stale użyczał stypendiów i te ze | 
względów patriotycznych. "imo bardzo ciezkieso rołeżezia 
materialnego moich rodziców amie się oc niega nie dostal 

ani (grosz, lunorował mnie zupełnie. kiedy z pierwszą etriy- 
mang cenzurą w sexscie udalen się do niegp, by mu Ją peda 
zać, choć tyły oceny prusie ws¿yutale "senp gut", nie nziął 
jej w swe Ice wcale, tylxo aazał mi z ula pýjéć Co ser 
xows«lego.Loyiere w wyészyci: klasach sí; nieco zaintereso- 
wał mają ©sobą, ale i wtenczas, choc moja matsa byłu wdowę, 
jego rexs Gla mnie była zamknięta. Nie miałem jednax ce | 


niego później żaćnege żalu, wiedzyc, ile óebre ze czynił en 
dla innych, ¿ex również Gla Sprawy polsziej.róćźniej, kiedy 
już byłem w seninerius cuchownya, stosunek «s.Fatkeso de 
anie stawał sie ceras życzliwszy, choć i tu żadnej mate- 
rialne, pomocy od niego nie mialeze 
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w gúmnaz ¡uno 
Jak powstalo Daustwowe progimnazyun 


w Nowym Miescie 2 


Kiedy rozpoczął Sig nowy rok szkolny, zawiózł mnie 
ojciec wożen co Nowego Miasta, do gimnazjum. Byıo te pú 
Wielkiejnocy r.1891. Progimnazjum w Nowym Mieście wzięło 
swćj początek od prywatnego gimnazjum w Kurzętniku, od- 
dalonéka- o 4 kim. od Nowego Miasta, Założył je ówczesny 
probeszcz w Kurzętniku, ks.Hundt. Oddało ono pewne usługi 
sprawie polskiej, gdyż wyszedł 2 niego pewień zastęp in- 
teligencji polskiej, w tym kilku księży. Jaxi tam duch 
panował, dowodem tego, że aż 6 jego uczniów wzięło udział 
w powstaniu 1863. Uczniem jego też był sławny poeta ka- 
Szubski, Hieronim Derdowski. Kurzętnik, mała miescina, 
przeżywał wtedy swój złoty wiek. Na górze Kurzętniekie, 
jeszcze dziś sterczą mury zamkowe, Zamex ten należał 
swego czasu do kapituły cieimiasiiejo Przez Kurzętnix 
tBR też przechodził Krol Jagiełło ze swyn woysxiém na 
wyprawę przeciw Krzyzaxoa w r.1410. Jecnax w dalSzjw rez- 
woju tego zakładu naukowego xs». Hundt zakrnął w długi, 

z których nie mógł się wywiązać. Wytoczeno uu proces. 

O ile mi się zdaje, miał on się odbyć w Bydgoszczy, 
Ks.Hundt bawił wówczas w Koronowie pod bydzoszczą.PIrZed 
terminem sądowym ten zasłużony kapłan popełnił samobó j- 
Stwe zażywszy trucizny.Odnalazłem to będąc wikaryu w Ko- 
renowie w księdze umarłych. Po jego śmierci rzęć pruski 
Przejął spuściznę pe denacie, przeńosząc zakład do Nowe- 
ge Miasta, Kurzętnik na skutek tego podupadł szybko, scho- 
dząc do rangi wioski, podczas gdy Nowe Miaste na tym 
Zyskałe, Państwowemu progimnazyum zastrzeżeno charakter 
katolicki. Miało to przynajuniej to znaczenie, że każdo- 
Tażowym dyrektorem był «atolik. 

Po przzjeżazie Go miasta zwrócił sig ojciec do 
dyrextera, żeby mu wskazał jakąś stanc,g dla anie. Ien- 
że polecił nu jasąś nienkę-luterxę, tłumacząc mu,Ze 
chodzi o te, byw si, tam łatwiej pocuczyi języka nie- 


Rleckiege. Pewno, ze co do tego miał sausznosé i ojciec 
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moze by też i poszedł za tą radę, ale cóż, kiedy żącała 

ona 7 talarów za każdj miesiąc i za wakacje również. tu 

ojciec, który jako zaopatrzenie dla babki prócz naturalii 

płacić musiał miesięcznie 10 talarów - Skąd miał wydobyć 

jeszcze tyle pieniędzy Gla mnie. To tez szucał jak naj- 

tańszej stancji i znalazł ją U nieyexicu Farfewiczów, 

którzy posiadali gospodarstwe rolne, które ih dostarcza- 

łe żywności. To też zgodzili się na 6 talarów i bez opłat 

za wakacje. Na tej stancji nie byłem ja sam. Było prócz 

tego jeszcze 2 xolegów: niejaxi Kalisz- już w «wiście, 

a drugi Kreplewsxi JUŹ W <warcie. du tedy byłeń naywłodszym 

Sztubaxica, a xiedy pe trzech latach Go sSZEdŁ jeszcze deden, 

mój Kuzyn, Ijcinowsal, było nas 4. I dziwna rzecz, wezysch 

zestaliśny księżmi, Woz) Sc yeas dożyli też Sedziwege wiexu, 

prócz ks.Kroplewskiege, xtóry ZaŁAZOWANY w obozie w Da- 

chau poniógł źmierć męczeń Sz o Fankewicze mieli jeszcze 

u siebie najmłodszege syna, ktéry ¿uz atoli uczęszczaź 

do 7-mej xlasy gimnazjalnej, do wyższej sexuncy.I ten też 

został księdzem, tylko że był duszpasterzem w Giecezji 

poznańskiej. j a 
Mime, że z taxim zapałem jechalex do gimnazjum, | 

xiedy ejciec gecnak końmi zawrócił w zieruncu domu, tasi 

anie żal schwycił, że pobiegłem za wożem, by wracać znów l 

do domu. Wtedy ojciec poeciął konie, a ja z bekiem wróci- 

łem na stancję. Rychie się jednak uspozoiłew gciedy unie 

moi xoledzy zaiateresewali Swyia opowiadanie 9, życiu 

w szkole i po Za SZKOiag, O reziuaitych rozrywsach i zaba- 


4 . . t . Ę - 
wach i zrzyyemnosciach życia giunazyaliegOa 
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wycie w Sziele i poza Szkołż, 

4 ! f 
W tych czasach jeszcze nie byłe takiej angaczji 
Frzeciw Polakom jak później, jednak ogólną tenčenctją by- 
lo germanizowanie uczniów Polaków. Zakaz mówienia po pol- 
Sku w klasie, na dziędzińcu oraz nieustanne wbijanie do 
głowy, żeby i poza szkołą posługiwać się językiem nie- 
mieckim, wciskanie nieniecxiej lektury miało służyć ce- 
lou germanizac;i¿nymo Nie mówione oczywiście e tym ucz- 
nion, ale uzasadniane te względami na dobre uczniów.» 
"Po co wy macie mówić po polsxu ?, tak zwykle tiuwacze- 
no, wszak te wy już umiecie, Zresztą waa tu w szkole nie 
to nie pomoże, Wasze powodzenie w szxole i postępy zale- 
24 tylko od dobrej znajomości języka niemiecziezo" „lawie 
Fodszepty robiły swoje, kywcływały bowie.ú powolnie lexce- 
ważenie sobie aowy ojczystej, tynbardziej, ze nie mie- 
liśmy żadnego usuiacomiénia narodowego, choć mimo to 
niezdolne były wyrugowywad mowy ojczystej, co które, 
Pr2ywykligmy ed lat cziecięcych i której używało całe 
otoczenie poza szkolne. To też mimo zakazu języ polski 
i w klasie podczas przerw i na dziedzińcu szkolnyu roz- 
brzaiewał nieustannie. Dyrektorem zawładu byi niejaki 
Preuss, rééniej przeniesiony do gimnazjuw w Chełanie, 
Był to człewiex nie zły, nie uprzedzony do Polazów.To 
też rozmawianie uczniów tak w przerwach w klasie czy na 
dziedzińcu szkelnyz profesorowie zwykle puszczali nimo 
uszu. Najwyżej sd czasu do czasu krzjyknęli:;"Ihr sollt 
nur deutsch sprechen". Gospodarzem klasy był niejazi 
Vellbbrx. Miał tylkc jedno ucho, drugie stracił we wej- 
nie pruske- francusxie,, które uu widocznie pałaszew od- 
ciął ¿axié' Franeus. Był to Niemiec i Luter. Miał lekcje 
uęZyka niemiecziego i łaciny, Jak w ogóle, tax u niego 
szczególnie bicie byłe na porządzu azieunya. Nauczycie- 
len religii był w moim pierwszyn roku szxolnuju ks. 
Schapke, który już następnego roxu zestai proboszczem 
w Newya Mieście, Był to kapłan zacny, Choć z pochodze— 


nia niemeen, był ala polskich parafian wielce sprawie- 
<liwyg, Gloina była jege odpowiedź, jaką dal delegacji 
niemieckich katoliexich urzędników, którzy sig jeszcze 
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o więcej kazań w niewieckin języku zwrócili:"Pręczej mi 


włesj na Gioni wyrosną, niż ja Pozwolę na takie wasze 
Żądanie niezyn nie usprawiediiwione". Była jeszcze wow 
czas fakultatywna nauka Jęzj«a pols«iego, ale uprawiana 
była w taki sposób, że żadnej korzyści ucznicea nie dawa- 
ia. Nauczycielea był niejawi Heidricu,Ślązaz, władający 
słabo języcien polskiñz. Pesiugiwai się pedrycznixien ' 
autora Fepliusxiego, zawierajacya ćwiczenia z nleulec- 
ziego na język polsxi i odwrotnie, tax jaa ¿la zocząt<u- 
vecych uczenia sig Języca polskiezo. Przytjm wymowę aiał 
chyćną. Dyktował top. taki" Ja PIJĘ Słočkie pywe”. Takie 
traktowanie języka ej Jezystese moglo chyba pe ZIE tylko do 
jege poniżeria i zlekcewaenia. 

Większość uczniów stanewili Folacy - mnicjwigce, 
2/3 - reszta to Niemcy i Żydzi, ¿ydów było spere, ponieważ 
prawie wszystkie sklep; i restauracje znajdowały się w 
ręcach Zydowskich, jednax penmiędzy uczuiani jakiché an- 
tagonizmów narodowościowych nie było. Natomiast z profe- 
serami nic nas peza lekcjami nie łączyło. Byli nan zu- 
pełnie ebcymi już choćby dla teso, że mówili odaiennyu od 
naszego językiem. Lia tego też i nauka religii była nam 
obojętna. Traxtowalixmy ją tox same jak każda inie leżcyę, 
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Wyxładana naa w innym „języku D1Z Y tym, <tborysmy Z Comu 
redzicielskiege wyriesli nie trafiała nam do serca, 
Bed¿cem cla mnie, że się rwaien do gimnazjum, były 
te "cuda", jazie oglącałeu u aego kuzyna w Lubawie, By ge 
również mieć, gotów byłem zilnie i gorliwie się uczyć. 
Teraz już to, o czym tak poźącliwie warzyien, esiągazgeu, 
Mei koledzy przecież również byli w posiadaniu i pięknych 
kelorowych zule i piłek i o szczyt. szczęścia ! , nawet 
autentycznego pistoletu, no i wiele seszcze innych przed- 
miotów rezrywzowych. W domu rodzicielski zabawiania się 
razem z inayui dzieéui, wesoiezo, beztroskiege hasaria 
nie zuałea zgoła. Tu możliwości «u temu miałem Spore 
i bynajaniej sobie nie żałewałem wyżywania się w tych 
wszyst<ich przzjeunościach, figlach i Esotacl, jakie de- 
starczało éwezesne Życie uczniewskie w szxele ¿rednie,. 


Świ adom jednak byłem,że nie po to arie rodzice posiaii, 
byh się tam bawił, ale bym sig Uezyl, jako i te, że ze= | 
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stałem przyjęty tylko na próbę i że jeżeli tych braxów nie 
wyrównam, zauszony będę powrócić ze wstydem de domu. Lo 
przede wszystkim było powodem, że z całyu zapałem przysiad 
łem de nauki. Tu po raz pierwszy Skotkażem sig Z planewą, 
systematyczną auetodą nauczania. A te, że musisiem sig 

uczyć od podstaw, było ¿la mnie kerzystne. Sxutxi okazały 
się też niebawem. Fierwsze świacectwa otrzymalismy na duze 
wakacje, «tóre się rezpecaynaiy w lipcu. Świadectwa były 
numerewane t.zw. “Rangerdnung” według jaxogci ocen poszcze- 
gólnych przedmiotów. Jaxież byłe zdziwienie moye, kiedy 
mnie wręczył Cw Vellberk jako naylersze- url swiadectwo 

Z pochwałę za mcją piltość i 2 uwagą, żeby% UZUpeLnLii jesz- 
cze braki z języka niemiecciego. byag to SUKCES Z me, SILO" 
ny nie aaty, Zważywszy, 26 wigxsza CZęźć uczaiów przyszła 

z szkoły miejswiey, gdzie pozioa nauki był znacznie wyż- 
szy, a 2 wiosek przeważnie wpierw “last przygotowawczą 
przeszli, a «ilku z uczniów, Synowie obszarnisków, mieli 
nawet guwernerów albo guwernantki. Cala rzecz w tym, Ze 
tamci dufni w te, co juz umieli, lekcewazyli soebie Swoje 
dalsze wysiłki, a ja świadom, Ze nic nie umiem, całych 

sił dokladalen, by te braki czymprędzej usunąć. Można se- 
bie wystawić, z jaką ĝua, i radońcię wracałem na pierwsze 
wakacje, zdając sobie sprawę, ze Bwiacectwo meje będzie 
zarazeń Lewhe nagrodą Ha rodziców fak naúmierne poswig- 
cenie, Poszediem też z tym ewiadectwew de mego prebesz- 
cza, ale nie wziął go ani de ryxi, tylko zizno mnie od- 
prawił sS4ewy: “Iez do Twego opiekuna, berkows«iegok wen 
znów, kiedy je przeczytał, ogreanie się ucieSzyą i a ża 
na wszystkie strony rozgłaszań, Ze to jego zasługą, 12 
sożłew otrzymać tacie świadectwo. Taxi "nungordiung" 
istniał w gianazjach pruskich aż de ósmej «lasy gimnaz— 
żalnej. Nie zawsze udawało wi się, utrzymać sig na 
pierwszya miejscu, ale stale balansewaiem na trzeci 
najwyższych szczeblach. 
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W arugiej xlasie © w kwincie. 


Lierwsza «cuunia swe 


W erusie, «lasie remit mi sig w nauce znów dobrze, 
Nie utrzyaałem się wprawdzie na pierwszyn mie ,scu. Musiałem 
Sig zadowolić drugim, ale to już nie było Z moyeg winy. RJ- 
walem noia bowiem był niejaki Kutschwalsxi, Niemiec pro- 
testant, a tacy zawsze byli faworyzowani. W drugiej xlasie, E 
w czternastym roku życia, przyygty zostałem do I.xomunii zw. 
Nie pewiem atoli, żeby to był najpiękniejszym dniea w życiu 
moiu. Powodem tege byłe, że całe przygetowanie de tej pigk- 
nej ureczysteéci i sama uroczystość edbywaly się w języ<u 
piemieckimo Aczzolwie« naukę języca polskiego w szxole 
lekeewazyligmy soebie, to jednak nauka religii w Jy2y<u 
obcym raziła nas i była nam c2zyus obcya. Wszak w demu re~ 
Gzicielskie wszyscysmy w dziedzinie religijnej posługiwali 
się jedynie ojczystym jezyaiemo W nim aodlilisay sig, W nig 
spiewaliémy pieśni «Kościelne, polszie też mielisuy Książki 
do nabożeństwa, w języku ejczjstyu też były kazania i nauka 
w kościele. Jakże trudne się nam byłe pogodzić z tym, że 
teraz, xiedy ledwośmy jako taco opanowali „g2y& niemiecci, 
iż trudne nau byłe zrozumiec, co oc nas w religii wymagane, 
że teraz w tym obcym jezyxu mamy być przygotowani i przy- 
jsci de tej ważnej chwili, Te tez cała uroczysteść tchnęła 
jakimś chłodem i obceścią. A tym barcziej jeszcze przygnę— 
biające wrażenie wywarłe ena ne moich reczicéGh. Wszak mat- | 
ka moja zgeta nic, a ojciec mój też ledwo co jakie siowe 
rezuniaf.i pe niemiecku. A przecież nie tylxe dla dzieci, 
ale również i dla redzicéw azień I.keaunii św.należeć po- 
winien de najpiękniejszych i najwznioślejszyci chwil w ich | 
życiu. Coz potym znaczyłe, że po uręczystości, Ówczesny 
już newy katecheta ks.Dr.Teitz, nas uraczył kawą i plac | 
xiem i nas koczęstował również «ilsu zdawxowyui Siewy 
i wręczył nam obrazxi pamiętkowe,naa polskim neoxonuni- 
kantom w etcya jezyxu. Miła nam nie byia anı ta kawa aml 
ten siedki placex, najaniej ten obrazek pamigtkowy),xtórego, 
e ile sobie przypominam,rodzice ani w ramki oprawié nie 


dali, że te w języku nienieckims 
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Nie dobrze jest zmuszać młedzieży de 
aługich naboeżeźstwo 

Zycie jest nauczycielea naszya, albo przyuajaniej 
nim być powinno, Z roząaitych doswiadczeń w nim powinniśmy 
czerpać wskazówki i naukę dla siebie, Tę prawdę znałi już 
Starzy też Rzymianie. A i anie Zachserbewywane i poreiniane 
i przez wieléinnycn błędy służyły później ku temu, by ich 
unikać, Panjewicze byli ludzwi 'religijuyai, poboznyni. Te 
bez i sami gorliwie do kościoła uczęszczali, a i nas de te- 
so popedzali. Mnie de kościoła zapędzać nie było potrzeba, 
Sam chętnie de niego uczęszczałea, przecież juź 1 w doau 
deszcze i następnie w gimadzjum przez kilka lat służyłem 
do Mszy św, Ale tak mnie Jak moich kelegów oburzałe, że 
nas wprost wyganiano do keścieła, O ile cheázilo o króte 
kie nadbeżeństwo ; te jeszcze jakoś sodzilisuy sig Z tym, 
ale w Wielkim Poście w niedziele pe południu odbywały się 
habezeistwa pisyjne, na ztóre składały się całe Gerzkie 
Zale, długie kazanie, calewanie Krzyża śwa i.t.d., ce ra 
zem trwałe przeszło 2 gedziny. Kazania kasjjne wygłaszał 
O.Bienkewski, prowincjał z klasztoru Lakowsxiego,ktöry po 
Jege kasacji przez rząd prusxi esiadł w Newym Mieście. 
vege nauki pasyjne były piękne, ale długie - zwykle całą 
goćzinę trwające, W ten Sposób całe nabeżeństwo przeszłe 
2 Bedziny trwałe, W kesciele o te, gorze roku byłe jeszcze 
“lane, a powietrze na dworzu też nie byłe zachęcające, 
A nasi Sespedarze z nawi nie robili wiele ceregeli. Pa— 
Prestu wypędzali nas na ulic¿, zanykali drzwi na klucz 
2 Stanewezyá rezkazems "A teraz idźta do kościoła. 
i uysmy też pewien czas chedzili, choć strasznie naa się 
tužio, bo i cćż mieliśmy począć, gdzie się przez ten 
CZAS bodziać ? Ale eburzalisuy się na te sreúze, aż na- 
reszcie dejrzałe u nas pestanewienie odwetu.A mianewicie 
zostawiliśmy górne oxienke ed naszej stancji niezauzniete, 
tylko Brzyaknięte, a «iedy "starzy" poszli de kościoła, 
kalisz, xtory najwięcej niał ponysłeweści do rozmaitych 
*igielków, wspiął się na weich plecach, otworzył i dolne 
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Kie, a wszedłszy de 'poxeju, pozaterasowawszy wszystkie 
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+ Ba rygle ed wewnątrz, wyszedł tax jak wSzedGł, przjzm 


Min, wszy znów okne u góry, "Starzy", gdy wrócili z kesciela, 
napróżno Cebigali się do swego mieszkänia. Musieli depicie 
zawezwać ślusarza, Który árzwi wywarzyć MUSIAŁ; aby wesli 
dostać się de Swego mieszania, ae 702.0 na xoläc,, 
wrócilicay co ¿emu z bijącya SETCER, C6 Z tego on eat 
Ale nic 2 teg 30 nie wynikło. Napewno Gouyślali sig, kte ia 
tege figla syłatał, Peniewaz jednax nie mieli ua te Zad- 
nego dowodu, woleli milczeć, a myśmy tez milczeli, ale 
Skutex był ten, że gus więcej na nabezenstwa takie nas 
nie wypęcdzali i drzwi przed navi nie zamykali, Te zajście 
było ¿la mnie wskazówką, by nie zmuszać młoczieży do 
ucziału w długich nabożeństwach, be te odnosi s«utex wręcz 
przeciwny od zaaierzonego celu,znieckeca ułedzież bowicn 
wogóle do keścioła i do prektyx religijayen. Ucieszyleu 
się też niezuiernie, kiedy się przekonałem, że Ojciec sw. 
Pius XII ostatnie się edezwal z godobnym apelem de wy- 
chowawców i zakładćw wychewawezych KOC | 
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W roli koreretytora. 

' 
Z trzecıe, «las; - dwara - nic specjalneże nie 
utrwaliłe się w mojej pamięci. Życie plyrgie wi S-e«o,nie, 
w Klasie wiedło mi sig dobrze, Świaaectwa otrzzmywaliśwy 
4 razy do roku, a mianowicie na duże wakacje, na wakacje 
Jesienne, na Beże Naredzenie i Wielkansc, kiedy kończył się 
rek szkolny i następował; kremocje ce wyższej klasy Kalanse~ 
wałew znów wiedzy pierwszya, drugin i trzecia wie jscem. 


Natomiast czwarta klasa — nizsza tercja — zaznaczyła Się w 


moig życiu szkolnya Kilku wydarzeniaui zmiennymi, które 
wSpomniec pragnę. Z nowya rekiem szkolny: krzytył nam na 
stancję jeszcze jeden tewarzysz- adj kuzyn, Leos Tychnow- 
SKi, zamieszkały w Rywald peel w pewięcie newomie¿sximo 

Był te chłopak, ztóry już znacznie przexreczyl wiex wyzna 
Czony do przyjęcia de pierwszej klasy gimnazjalnej ,a erzy- 
gotowanie jege szkelne jeszcze gorsze byłe ed mojege. Led-- 
wo Ze umiał wypisać “Vater i Mutter". To tez dyrektor żad- 
ną niara przyjąć go nie chciał, Miał on jednak miękcie 
serce, które zwykle ulegałe usilnya prosben. Spjtał egca 
Leosia, dokąd go zamierza uaieścić na stancji, a kiedy sie 
Gewiegział, że u kanfewiczów, gdzie jest już jego kuzyn, 
kazał gnie natychaiast wołać de siebie i eświadczył mi; 

"On Jest bardze słaby, te tez przyjmuję go tylxe warunkowa, 
O ile w pół reku nie dociągnie w nauce, te ausi odejść Ale 
ly będziesz uu pomagał, będziesz mu dawel lexcje.Ojeu jego 
2 góry wyznaczy, ile ci będzie za to placil.Zwyxle na udzie 
lanie lexzcji wspć łuczniea pezwalam dopiere w szóstej klasie, 
*le u Ciebie robię wyjętezaStaraj się silnie, żebyć się z 
tege zadania debrze wywiązał*. Można sobie wystawić, jak 
duany byłem z tego pelecenia i zaufania, jakie dyrexter we 
znie pękładał, To też pestanawiłem sebie dełeżyć wszelkich 
"eich sił i starania, by 2 tege tak nieeczekiwanego zadania 
"wywiązać Się jak najlepiej. Ale cóż by były znaczyły moje 
WISiiki, gdyby ene nie były padły na pedatnig grunt, Tych- 
DA nie był zbytnio utalentowany, ale za to nadzwyczaj 
Filny, Ledwo Steace wzeszie, już siaéal w łóżku i wykuwał 


lekcje Szkolne, «iwając Się przy tym nicustannie.byle one, 


te jest te kiwanie, tak emacjonalnie wyxenywane, ze utrwa— 
lize się u niego na całe życie. Zestal również «siędzem - 
w hierarchii kescieine; prześcignął swego Ówczesnege rzy- 
gecnege nauczyciela, zestak bowiem henerowya «anenikiem, 
ale czy siedział czy stał W późniejszy ¿yoga stale Się 
lekka kiwał, Dęwodziłe ta tylce, z jaką energią i wyte- 
żeniem wbijał setie wówczas w głewę naukę. Ale teź osią- 
gniecia były nadzwyezajne. W świadectwie na pierwsze 
wakacje znalazł się na przedostatnim aiejscu, w następ 
aya już wedskeczył bliżej «u srecxewi, a przy keicu rexu 
szkelnege już znalazł sig ces na ezwartja miejscu u góry 


dając aewód, czego może dexenac Silna; żelazna wela. 


è 
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Gea. Ale, co sig oćwlezło, to nie uciekło, Stesowna 
«azja zu teau znałazła się dopiero w nastepmyn rozu 


Stcolnyn. A jak te nastąziło i jazie n2aStersiwa pocis— 


sigilo te dla unie opiszę później. 


Oyola Thema 


Foliczek to zierszi środek wychewawczy» 
s - e e a 2 


w czwartek xlasie,niższej tercji pezpeczęła Sig na- 
uka języca greckiego. Mnie nauka obcych języków większych 
truéneéci nie sprawiała, Trudniej przycheäzila ai mateuatyka. 
Ale do nauki języwa grec«iego uieliśmy w tej klasie kieg- 
skiege nauczyciela, Nazywał sig Klug — madry j}. ale mądrym 
te on mie był, a raczej przeciwnie. Dowodew tego, Ze już 
kerządnie pectatusiaiy, nie miał jeszcze stabilizacji, a 
był jeszcze zawsze kandydatem. Wyjaśniał nam na lexcji nie- 
regularne czasowąiki greckie. Zwykle erientewaica sig dəb- 
rze, ale w tym daniu byłes na skutek bólu głewy nie dys„ene- 
wany i kiedy anie zawezwsi de tablicy, abya wykazał, Czy 
już pejąłem, co wyjasaiał, dawaica niece keafuz,yne odjpe- 
wiedzi, Poirytewaay tya ten niecpanowawy profesor dcpadł 
do anie i wyaierzył ai siarczysty peliczex. Oaczułen nie 
tylxe fizyczny silny ból, ale jeszcze bardziej maralny, Ze 
Geznaiem niesłusznie takiege despeatu. Te też w przystępie 
wielkiege rszgeryczenia rzuciłem kredę e ziemię i natych- 
miast epuściłem klasę, aby się poskarżyć u éyrextera. Ale 
dyrektera rie zastałem w gabinecie, był Ra leccyach. Po- | 
szeciem więc na dziedziniec, usiadłem na ławeczce, eczeku- | 
Pec na dzwenex, Kiedy uderzył, spiesznie pkebiegłew do dy- 
rektora, da jego gabinetu, zastałem atoli już tam Kluga ~ 
wyprzedził mnie, Depiero kieay wyszedł, ma mnie przyszła 
kelej. Dyrcxter jednak, już przez Kluga edrewieduie urs- 
bieny, aiast mnie wysiuchac, ed razu urnie zaczął ebsyky- 
wać zarzutami, że »rei.Klug był dla anie tax Życzliwie 
uszosobiony, Ze „i zawsze w „recciu dawał Jeayuxi /sehr 
gut/ a ja au za te edplaciiem niewczięcznoscią, be ezus— 


| 
cilea Sauovoluie zlasę, ¿e policzex był słuszay, be nie 
uważałaa w ¿labvie i racził wi protesora przeprosić, Wy- | 
szedłem z gubinetu jaz zmyty, ale we amie xigiaie oburze- | 
niem i uczucier zemsty. "Ja go maa przeprosió za tak 
wielką mi wyrządzeną zniewagę i krzywdę? Nigdy w Życiu ! 
Dyrekter ai nie wywierzył sjrawiedliwesci, to ję sam 


sebie wyaierzg ", tak sobie pestanewitea. Wciąż kembine- 


wałem, jakby tege odwetu dekonać, Syesebnesci jećna« cu 
temu jakeś nie mogłeu znaleźć. I tak dobiegł rek szzolny 


lz 


i "Vaterlanslsse Gesellen".—"Bezejczyzkkne sacioedii", 
Si © w «za J 
w niedalekiej edlezłości ed giuńazjum go erugisj stro- 

AY Eregi, była dość wyso<a'i stroaa góra, Za ajch pierwszych 
lat gianazjalnych była ena zupełnie goła —'niezareśnięta. 
Stanowiła ena Stałe role zapasów bejowych między młećzieżą 
siejską, a glanazjastazi. Jaz bég dał niedzielę, zaraz ¿e 
iełućniu zaczyła się zbierać na wierzchel«cu tej géry uła- 
Culez miejsaa, przeważnie ta, zbóra już Szzołę opuściła - 
hagremadziwszy sobie jpewićn zapas xawieni, A my Żaćw gia= 
aszjaści, uzbrojeni w proce, drewniane palasze, pałki, łuzi 
jac również z kamieniami w kieszeniach ustawiliśmy się u 
Bećnóża tej góry w celu jej zeobycia, Każćwrazowe rezwi- 
Mela sią zaciekła walka, Z okrzyciew bejewyż “hurra” wsai- 
Galigmy się ximo sypiscego sig na nas gradu kamieni trawu- 
Tewa pe stokach góry ku jej szczytewi, Że tam niejeden aber- 
wał guzy na główie i ciele, oraz krwawiącą twarz, to Się 
srzecież nie liczyłe zgoła, Grunt, że: nie była wypadku, 
Żebyćay kiedyxeiwiek’ ponieśli klęskę i góry nie zdobyli, 
Zawdzigczaliémy te“wyzszej naszej technice i strategii 
Weuskewej". Przytaczam to dla tego, aby i us tym esisie 
wykazać, jaxi čuch czasu tego istniał wćwczas nie tylke 
u nłedzieży, Wszak była te deać niebezpieczna grao Częste 
SYSte Ztoś z uczniów tax eberwal, że prueż tilka dni nie 
MOB? przyjść Ge Szkoły. Gora ta leżała naprzeciw gaachu 
SZkelnege, Sza megli ¿refesorewie te bitwy młodociane 
*bserwowad, a mie tylke eni, wszak surrmy wejenne: rezle- 
Saly sig pe całja mieście, ale ani profesorowie ani Zan-ı 
darmeria pruska nie wzraczała w te. Patrzeli na te »rzez 
r a A w duchu pewno' radość ,zadowelenie i dumę ©dczuwa— 
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Z sewedu takiego animuszu bejewego, jaki się ujawkiał 


ród uiedzieży, Obiecywaii sobie pewnie pe cichu, że z 
axi 


a 
o 


Sy włedzieży wyrosną dzielni żołnierze. Be przeciez 
wladego, Prusacy na pódbejach urośli w wielkość i petżgę, 
te też zależałe iu na tym, by ten duck wojenny już i w 
ażedzieży istniał, rósł i się rezwijal. My jednak, ale- 


“2162 polska, nie rezumielisay tege i uznawalisuy to jake 


wielką , 2 ; 
lelka WJrezunialeséó z ich streny dla naszych we jewniczych 
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zapeccw. Taki staa rzeczy trwał pedczas mege pabytu w ginnaz— 
Ua przez tray lata, dosóxi ojcewie alusta rie postanewili 
tę górę zauienić na park miejsxi. Uperzęądzewane ją, zerebio- 
ae trasy i gawki, zasadzene drzewa i «rzewy i gostawicaG 
cuży, brązowy pomnik Kayzera Wilhelas I. NaStępiie tedy 
uroczyste poświęcenie parcu., My, uczniowie giaRaz jua, na- 
turalnie gremialrnie w szeregach zaprewaczeni zedhlisujy na 
ten ureczysty akt. Ja szedłem W parze Z meim kuzjnea, Zu - 
rawskim, ktcry uieszkał w e 3 kla, eddalane, wiosce Pa- 
cółtowe, Jego ejciec ział u siebie jaząa pelszę biblio- 
teczkę » Geprawda i eu nie wiele więcej wiedział e Pelsce 
i Polazach,ce i ja, ale niece'więcej edeanie i wiadaucsci 
jednak sosiacal, Mewę wygłosił Zany polaxezerc3, inspek- 
ter szxelay, Lange, © «tóryi Już poprzednie wspoaniałem, 
w ¡mx przemówieniu co chwila powtarzały się z zajadioscia 
wygłaszane zwroty a "Vaterlaaslose Geseiler". Ten uiena- 
wistay ton pedpadi ai, ale nie mo.żea Sobie wytiusżczyć, 
koge en w tych wyrażcniacz ma ma mjali, Tracam więc acao 
¿uzyaa i pkytami" włucaąj ne Kazia, na kego ta on tar 
wsciekle ujais*, A ou si na tos"lo 4, nie wiesz ? Te prze- 
cież ma nas Polaxéw". Cburzylo muie to so Żywa, Te my "bez- | 
ejezyzmani pachołki"*, a en, Żyjący wsród nas i utuczeay 
jak kacap na maszej ziemi, ma Swója OJCZYZNĘ, A wy nie ? 
Naprégmo ¿eduax łaaałeu sobie głowę, dla czege tak ma być? 
' Taza jecynie zuulaziem ečpowieďdź, że en te luter, aówi re 
niemiec«u, siedzy na tłustyu urzędzie, więc ma SWĄ ejcz2yz- 
nę, & my, aöwigcy iasja języziem i będący zatolizani, my 
uwaźazi „esteśmy Jace “Vaterlandslese Gesellen". Takie 
jedynie zaaleźć megler wytlumaczenie. Oczywiście nie 
przyezyuiaie sig ene de Żywienia kizyjgazmych uczuć Gla 


tyca ludzi, którzy tac naa ublizeli. 
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Do czego przydać się może "assa foetica" ? 
Za moich czasów zostać a,tekarzem nie Lylo tax trud- | 
nc. Po ukończeuiu szóstej klasy gimnazjalnej t.zw. niższej 
sekundy i otrzymaniu ewiadectwa, uprawniającego do yedao- 
rocznej służby wojskowej, dany kandydat mégi od razu wstet 
pić jako prastykant do aptexio Po odbyciu praktyki szedł 
do akademii farmaceutycznej, skąd po 2 czy 5 latach stu- 
diów wyszedł już jako gotowy aptekarz. Wówczas praktykan- 
tem był niejaki Yochon,mcyj dobry znajomy, właścicielem 
apteki był jakiś Niemiec, nazwiskiem Boetcher, stary ka- 
waler. Od czasu do czasu tenże wyjeżdżał, wówczas Rochon 
dawał mi znać, żeby go odwiedzić, gdyż strasznie Się nu- 
dził, jako że wówczas ludzie jeszcze nie często korzystali 
z usług aptek. Podczas tych moich odwiedzin zwykle prze- 
zlądaliemy poszczególne środki lecznicze. M.i. pokazał ni 
słćj, zawierający as»a foetida, po polsku "łajno czarcze". 
Już wiedziałem o tym, Ze w sredriowieczu było ono CZĘSTO 
używane do rozmaitych celów nictyixo leczniczycu, ale i 
zabobonnych. Smierdziaio porządnie." To nic, powiada mój 
przyjaciel, ale gdy sie to rozpusci na cieple, to tego 
swądu już prawie że znieść nie moana’. "Daj mi z tego cos 
na próbę, przekonam się, mówię do niego". No i sprobowa- 
łem. Było to zimową porą. Rano przed pierwszą lekcją rzu- 
cilem porcyjkę, tej zawartości "czarczej"” za murek pieca. 
Efekt był cudowny. Taki powstał smród w klasie, Ze nie _ 
podobna było wytrzymać. Trzeba ją było cały dzień i całą 
moc wietrzyć, aby można w niej następnego dnia kontynu- 
ować naukę. A w tym dniu cała klasa miała wolne. Chłopacy 
byli w siódmym niebie, Nie mogli się zgoła demyślść „komu 
to zawdzięczają, bo ja się przed nikim z tym nie zdradzi 
tem. Mnie atoli tax @logo w tym eniu nie było. Miałem 
towiem wyrzuty sumienia, ze tym moim nierozważnym wybry- 
kiem udaremniłem na cały dzie. naukę. To też „uż więcej 
tego eksperymentu nie powtórzyłem, 


ls 


Śmierć ojca. 
qu ill Z 
Dria‘'13.listepada 1875 wracając z kościoła, gdzie 

Służyłem do Mszy éw., zastałem wóz zaprzężony, który się 
okazał naszym. Przyjechał nim nasz sąsiad. OG razu prze- Viole: 
Czułem cog złegp, wszak wiedziałem już, że ojciec był My, 7 
CLory. A jednak, kieé@y mi obwiescii,'2e ‘o,ciec w nocy 

Skonal i że mam zaraz wracać do domu, straszny ból mnie 
Przeszyi.Z/nolniwszy sie ze szkoły siadłem na wóz i po- 
„echałem do domu; Tu płacz i:lament, Co teraz stanie sie 

z matkę, co się stanie z gospodarstwem, co Się Stanie 

ze mng? Czy matka sama da sobie radę ze wszystzim, z ca 

łą tą biedą ? Wszak położenie nasze byżo wprost roz- 
Paczliwe, Ten okropny Ceputat'dla babki; gospodarstwo 

ne sxutex choroby ojca zaniedbane, na domiar jeszcze 
zadłużone. Ja najstarszy, 15 letni chłopax,w gimnazjum, 
Brat po mnie lat aopiero 10. Trzy siostry od 1 - 7 roku 

Życia ! Jak matka sobie da radę bezemnie ? Trzeba się 
będzię chyba pożegnać z szkołę i marzeniami o przyszłości! 
Takie rozpaczliwe myśli szarpały mną do głębi. Ale jesz- 

cze wówczas nie odczuwałem w całej pełni tego bólu duszy, 
Jaki sprawia tęsknota za ukochanym rodzicem, Starania 

© pogrzeb, przyjazd i pobyt krewnych i stypa pogrzebowa 

vakog rozpraszaly ponure, smętne myáli. Po pogrzebie 

wszyscy krewni jednogłośnie nalegali na matkę, że Ko- 
aiecznie powinna mnie odebrać z gimnazjum. "Frzecież 

J bez niego nie dasz sobie rady, s«gad weźmiesz pie- 

Niedzy na jego utrzymanie ? " I faktycznie rozumowo 
tiorąc wszystko przemawiało za tym, Zebym po Śmierci 

Ojca jako najstarszy 2 rodziny przy tym w tak opłakanym 
naszym stanie gospodarczym wrócił do domu. Innego zda- 

nia była jednak matka. Kiedy po wszystkiemu zapytałem 
matkis"No, a Mamo, co teraz będzie ze una, mam zostać 

w domu? *, matka ze łzami w oczach mi oświadczyła: 

"Choć sobie ręce i nogi upracuję, ale fy musisz wrócić 

znów ¿o szkoły. Zobaczysz ! Pan Bóg mi Gopomoże", 
I dopomógł. Po powrocie do Szkoły zwłaszcza w miarę, 

jak się zbliżały tak radosne święta "Bożego Naroczenia", 


b : pá a. ; : 
coraz większa teskuota i żałośność ogarniała mnie za 


ojcem. Zalewałem się często łzami i myślałem:*Mćj Boze! 


Gdybym ja mógł ojca żywego wydotyć z grotu, to własnymi 
pazurami bym go z niego wygrzebai". A przytym i wyrzuty 
sumienia cisnęły sie co głowy, że,kiedy Żył, nieraz nie 
tyłem dla niego debrym, nieraz się na niego oburzalen, 
gdy mnie karcił, ¿le mu życzyłem, byłem mu nieposłuszny, 
nie Cosyé go kochałem. I wtedy rrzychodziiy mi na pa- 
mięć słowa poety niemiecziego, któreśmy musieli się 
uczyć w szkole: "O lieb, solang du lieber kannst ! 
35 kommt die Zeit, wo Gu an Gräbern 
stehst und «lagst", 
«Kochaj, dopóxi ci danym jest kechać ! 
Przyj@zie czas, gay Staniesz mad grotem 
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i bedziesz płakać," 


ge 
Go przyspieszyło śmierć mego ojca ? _ 


Ojciee umarł mając skończonych lat 66, Ojciec nie- 
domagał już od szeregu lat na chroniczny katar płue,po- 
chodzący od zazi.bienia. Stale sie leczył, nawet gdy ów 
sławny Koch w Berlinie wykrył nowy środek leczniczy na 
choroby płuene, ojciec pojechał do Pelplina do Kliniki, 
gdzie znany wówczas doktor Wysocki aplikował chorym ten 
nowo odkryty środek. Jednak ojciec nie umarł na płuca, 
a zapalenie mózgu, a miało to następującę przyczynę» 

W Radomnie jest jezioro, © czym już poprzednio WSPO- 
mniałem, które klinem wrzyna się w wieś. Do jeziora 

2 naszej zasrody prowadziła w pobliskości droga. Była 
one naszemu gospocarstwu koniecznae fotrzetna co pędze- 
nia bydła Go poļu i do przywozu wody z jeziora w razie 
Potrzeby. Ale przechoćziła ona Obok oberzy niejaxiego 
Bastiana, Niemca lutra- poprzednio tył żyć na miej. 
Droga ta uniemożliwiała Bastianowi postawienie zakuec 
wań gospodarczych po tej stronie, gdzie była karczma, 
a dopiero po jej drugiej stronie, gdzie miał kawał 
pola, Chodziło mu wiec o to, żeby po zlikwidowaniu tej 
drogi mieć bezpośrednie połączenie z zabudowaniami 
gospodarczymi, Inspektorem dróg był wówczas niejaki 


Xralewski, Polak,katolik z Ńowego Miasta. Rodzina Kra- 


. 


lewskich posiadała tam nieruchomość, zagrodę i obszerny 
ogród. Utrzymywali też chiopeéw na stancji. Nieraz w ich 
domu bywałem u moich kolegćw. Rozmawiano tylko po polsku. 
Najstarszy ich syn Hubert, również uczęszczał do gim- 
nażjum, ale, podczas gdy ja byłem w I klasie, on już był 
uczniem szóstej klasy i później zostal również księdzem. 
Ale Kralewski był urzędnikiem i jako taki Już Lengte de 
niemców i starał się im wysługiwać, Kiedy w Radomnie 
budowano nową szosę, mieszkał on i stolewal się u 
Eastianów. Widocznie pocime ich podszeptem,-'a może i 

Pod wpływem jakiejś łapówki zarządził Kralewski likwi— 
dację tej drogi, o której tu mowa. Kiedy zaczęto ją 
zasypywać, ojciec wniósł protest, a kiedy z tym został 
oddalony, wniósł do sądu skargę. Już i wówczas było 


trudno jakąś Sprawę wygrać przeciw niemcowi, to też 
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proces wiéki się w nieskończoność, narażając ojca na 
niemałe koszty. A Wu i tak o pieniądz była straszna 
bieda. Wreszcie sprawa poszła do wyższej instancji, 
Ojciec okropnie się tym przejmował i nieustannie bia- 
dał i wyrzexal, co to będzie, kiedy i w te, instancji 
wroces przegra. Sąć zarządził ostatecznie lokalną 
wizjeePewnego dnia ojciec wyszedł na pole, a kiedy 
długo nie wracał, ktoś wyszedi za nim i zastał go 
nieprzytomnego, leżącego na ziemi, Po przywiezieniu 
go do domu przywołany z Nowego Miasta lekarz stwier- 
dził zapalenie opony mozgowej. Kiedy wreszcie zjechał 
sad na lokalną wizję, ojciec leżał bezprzytomny w 
łóżku. Wobec oczywistej słuszności sprawy ojca - była 
to przecież droga publiczna — sad musiał wydać wyrok 
na korzyść ojca. Vjciec atoli już « tego cieszyć Sie 
nie xćz był wstanie, bo choć jeszcze przez pewien 
czas się męczył na łóżu boleści, dnia 17.,listopzada 
dokonał żywota. Była to poniekąd walka Polaka z Niem- 
cami. Proces coprawda wysral, ale przypłacił to przed- 
' wczesna śmiercią. Mnie ta ojcowska tragedia głęboko 
wryła się w duszę i usposobila mnie wrogo do Niemców, 
choć nie zdawałem sobie jeszcze wówczas sprawy, kim 
jest Polak, a xim Niemiec. I dziwna rzecz. Jax ojcu, 
tak i mnie sa@zone było, już jako młodemu „księdzu 
prowadzić później przewlekłe, kosztowne procesy, na- 
rzucone mi przez Yiemców. A ¿ax postąrił syn owego 
Kralewskiego ? Przysłowie mówi "Nie daleko pada jabłko 
„oč jabłoni” a AWM “Jaki ojciec, taki i syn". Ks.Hubert 
Kralewski jako ksiądz wyparł się swej polskiej mowy 
| i narocowości. Został Niemcem. Był Religionslehreren 
l | y ciocosdua y Świeciu, a później me w yakiejé 
niemcezone,j parafii w Kosznajdrach. Parafia polska już 
p mu nie ocpowiadala. W reku 1414 H aleman pia, de Herir, 
Shoiri « km pos ge Par Pitas 777 a Big = 
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Kilka wspomnied z życia ojca. 

W rodżinie dziadków było 2 Synów i trzy córxi. Ojciec 
był najstarszym 2’rodzeistwa. Ojciec ożenił się dopiero 
w piecdziesistym roku życia, a to z tego powodu, iż 
chciał zaczekać, aż całe rodzeństwo zostanie zaopatrzo- 
he. Ojciec za to otrzymał oycowizne, ale nie całą, a 
tylco połowę. Te drugą yołowę ziemi sprzedali dziadsowie 
na wyposażenie wits ST oni. 2 włóki, a ojcu do- 
Stata się tylko jedna, coć około 14 hektarów. Ojciec, jak 
to już tkwi we krwi Polaków,żądny jak najwięcej ziemi, 
tej utraty przez całe życie swe nie mógł przebolté i co 
sit Starbl się ję powetowad. To też udało mu sis choć 
za copożyczone pieniądze nabyć jeszcze 3 ha z zabudowa 
niami - a matka później jeszcze uzupeźniła je przez na— 
bycie dalszego 1 l/ć hektara również z zabudowaniani. 

W ten sposób utytek ten choć tylko częściowo zastał wy- 
równany, Ty jedną włokę, która ojcu przypadła, obciążono 
uadmiernyn depubatem.- 42 trudno zrozumieć, że ojciec się 
na te zgodził. Babka była strasznie dokuczliwa.Czysto 
wpadała z wielkim krzykiem i wyzwiskami, a ani razu nie 
Słyszałem, by ojciec odpowiedział matce swej jakimś 
Przykrym słowem. Przypominam sotie dotrze, jak już wów- 
czas podziwiałem ojca anielską cierpliwość, tędąc prze- 
cież jeszcze chłopcem. W pamięci żywo mi jeszcze też 
tkwią opowiadania ojca z roku 1363, Kiedy te liczmi 
Powstańcy, przedariszy Się przez kordon, obsadzony 
Przez wojska pruskie i dGotarłszy i do naszej wioski 

İ u dziadków szukali schroniska. Pruska policja często 
Jawiała się, przeszukując i dom mieszkalny i wszystkie 
Zabudowania za powstańcani, a werazie ich ujęcia bez 
litośnie odstawiali ich w ręce kozaków; którzy ich 
Przeważnie wieszali zaraz na miejscu, Dowodziło to już 
wówczas niesłychanego okrucieństwa ze strony rządu 
pruskiego. Ojciec miał e tyle ułatwioną sytuację ,że 

Żył w dobrej komitywie z ówczgsnym soltysem,niejaxin 
Schroeterem, który choć Niemiec, miał jednak lućżkie 
serce, Tenże każdorazowo, Kiedy si 


¢ dowiedzial, Ze 
mają zjawić się żandarmi, dawał ojcu o tym znać, 


39 = - 


a ojciec znów innym o tym podawal, tak że w naszej 
wiosce ani jednego nie ujęto 2 powstańców, Wźród 

nich przeważali księża i zaxonnicy. Ojciec też opi- 
sywał, w jaki sposób pomysłowy ubezpieczano nieszczes— 
liwców. Przypomnisiy mi sie te opowiadania ojca, kiedy 
sam ukrywać się musiałem podczas okupac,i przed Sie- 
paczami hitlerowskimi, Ciekawiło mnie też niemało 
opowiadanie ojca,jak się wykpił od prusziej służby 
„wojskowsj, choć znaiazł się już w mundurze pruskim, 
Oczywiśgie musiał dziadek najpierw przekupić lekarza 
wojskowego. ZGołał tego jednak dokonać jedynie za 
pomocą pewnej znacznej kwoty marek w złocie, którą. 
wsungi chciwemu Prusakowi w łapy. Oświadczył mu 

wtedy tenże, że można by go jedynie uwolnić, ponie- 
waż fizycwnie jest rie zupełnie zdrów, gdyby się oka- 
zało, że ¿est umysłowo nienormalny . Fowiadomiony 

o tym przez dziadka ojciec w mig pojął, jak to zrobić, 
Wak zdołał doskonale udawać wśriata, że go jako nie- 
bezpiecznego furiata pod cksxorte wo,Skową ocesiano 

do domu. ¥ taki sposób uniknął ojciec nienawistnego 
munduru yrussieso. I to tyło jego szczęsciem. Inaczej 
pewnie byłby musiał uczestniczyć „akc żołnierz prusxi 


we wojnie prusko - duńs«iej, prusko- austriaczie,y, a 


może nawet i w prusko- francuskiej, gdyż przypominam 
skbie, że spore było jeszcze takich, którzy wziąć 
udział musieli w dwuch, a nawet w trzech tak prędko 
postępujących po sobie wojnach - dla wielkości potęgi 
Prus, a więc naszego zaborcy i wroga. Przypominam teć 
sobie jeszcze to okrutne zarządzenie Bismarka, wydala- 


_ ¿ace 40 000 Polaków, zamieszkałych już od dziada na 


naszej ziemi, których sprawa obywatelstwa nie została 

jeszcze uregulowana. I w naszych domach komorniczych, 

bo aż trzy takie znajdowały się na naszyn gruncie, dwie 

rodziny zostały tym drakoúsxim dexretem dot<nięte, 

a w całej wiosce | aż kilzansécie rodzin, jaxi był płacz 

i lament, kiedy ci nieszczęśliwi za bezcen musieli 
wszystko, co posiadali wysprzedać i Ge tege jeszcze 


, pospiesznie i z tłumokami na plecach, a niewiasty 
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nieraz z niemowletani na plecachą prowadząc przytym 
taxie dzieci, które ¿uż chodzić mogły za ręce, pieszo, 
jako tułacze maszerować musieli do b.Kongresówki na 
niepewny zgoła los, Przzpominau sobię, jax mój ojciec 
Bzłorzeczył i przeklinał Bismarka, sprawcę tego okrut- 


nego zarządzenia. Mówiono, że aż ziemia drżała pod 
stopami tych 40 000 rodaków, skazanych na tułaczy los. 
„Nie można im było dostarczyć ani furmanek, bo prowa- 
Gząca ich eskorta prusxich żandarmów na to nie 
Fozwalała, 


* ops 
Moja matka. 


Moja matka, gdy została wdową, liczyła dopiero lat 
57. Po śmierci ojca znalazła się w położeniu orlakanyn. 
Ogélnie Trzypuszczano, ¿e albo tędzie musiała powtórnie 
wyjść zamąż albo gospodarstwo sprzedać, a có najmniej 
mnie natychmiast odetrać z gimnazjum. Vla zamążwójscia 
~ Warunki były jax najpomyślniejsze. © granicę mieszkał 
„SęSiad, bedacy rćwnież wdowcem, Gospodarstwo jego byłe 
- miej więcej tej samej wielkości, jak i nasze i w dobrym 
stanie, Zedlewski, bo takie było jego nazwisko, miał też 
Syna w gimnazjum, który później został lekarzem. Sama 
się, tedy narzucała myśl, żeby ci dwaj się robrali i gospo- 
darstwa się złączyły, Usłużni pogreénicy przez szereg lat 
zabiegali i narzucali się swataniems Matka jednak wszel- 
_Kie tego rodzaju zabiegi odrzucała ożtwiadczając, że chce 
„ŻYĆ tylko ćla swych dzieci. Również stanowcze odrzucała 
Propezycję sprzedaży gospodarstwa, a zatrzymanie dla 
Siebie tylxo tej nabytej przez ojca 3 hektarową zagrody. 
Ani też słyszeć nie cheiała, by mnie odebrać z gimnazjum. 
Naprawdę pocziwu godna była o@waza matki, z jaką postane- 
_Wiła tym jej naprawdę siły przechodzącym trudnościom 
stawić czoło. A jednak matka Copigta Swego, oczywiście 
Nacludzxim Swym wysiłkiem i poświęceniem. Ku powszech- 
~ “emu zdziwieniu matka poczęła sotie dawać radę. Najpierw 
zgłosił się do pomocy jakik dalszy krewny, giuchonieny, 
xtéry jednak niemałe oddawał matce usługi w gospodarst- 
+ Wie, Rok po śmierci ojca umarła babka, odpadł w ten 
Sposch ten tak uciążliwy deputat, Powoli też zaczęła 
. Ble poprawiać sytuacja w rolnictwie dzieki uchwaleniu 
ceł na produkty rolne, sprowadzane z Rosji, na skutek 
Czego ceny za nie poszły w górę. W Niemczech coraz bar- 
Gziej rozwijał się na zachodzie ciężki przemysł, ściąga- 
Jac tam dotąd rzeszę robotnicze, a wśród nick i dużo 
ludzi Polaków, z naszych stron. Ogołocenie całych połaci 
wschodnich Niemiec z rak roboczych, Spowodowało ick 
zapotrzebowanie w rolnictwie na tych terenac. W ten 
Sposób wywiązała się u nas sezonowa emigracja do takich 


| ob3zarów Jak: Brandenburgia „Pomerania, Mexlenturgia, 


Bazsonia, a nawet te Ten silny popyt na siły ro- 
betnicze przyczynił sig do coraz lepszej poprawy ich 
bytu materialnego. Przypominam sobie jeszcze dobrze, 
jak zawzięcie bronili się wówczas socjyalisci przeciw 
uchwaleniu tych ceł ochronnych, twierdząc, że te ” 
przyczyni żeszcze baraziej do fegorszenia doli wercd 
warstwy robotniczej. Rzeczywistość jedrak zaćała kłam 
tym przypuszczeniom wykazując, że może byé chleb i nie 
tami, byle go było za co kupić. Ta ogólna poprawa gos- 
podarcza w Niemczech przyczyniała się i do polepszania 
sytuacji rolnictwa w naszych stronach. De naszego gos- 
podarstwa należały 4 ha łąk nad strugą. Były'te mo- 
kradia, zakwaszone, zśrosłe sxrzypem, szkodliwym przede 
l wszystkim dla krów. Zawięzałh się spółka melioracy¿na, 
która za pomocą regulacji tej rzeki zamieniła je na 
pierwszorzędne łąki, dające obfitą i treściwą karmę 
l dla żywego inwentarza, przez co przeđe wszystkim rez 
winęła się hodowla krów. Powstała w odległości 5 kim. 
mleczarnia, później nawet w wiosce samej. Odstawiane 
mleko dawało miesięcznie stałą gotéówk;. Odcięgane mlexo 
szużyło do hodowli nieregacizny. Zwiększone i Cotrze od- 
¿ywiane pogłowie zwierzęce dawało dobry nawóz. Gleta 
była dobrą, to też i zbiory się coraz barcziej powię- 
kszały. Z dawniejszej biedy zaczął Się tworzyć w domu 
nawet pewien dobrobyt. Matka juź nie obawiała sie 
© moje utrzymanie w gimnazjuma Nawet matka nie pragnę- | 
ła pomocy ¿la mnie skądinąd. Chciała mieć całą zasługę | 
mego wykształcenia čla siebie. I brata posłała na ¿wie 
| zimy do szkoły rolniczej w Malborku, I o siostry dbała, 
by się nauczyły gespodarstwa domowego. Najstarszą sios- 


| 

| tre wyposażyła i wydała za mąż. Dała sobie nawet radę, 
kiedy brata zaciągnięto do wojska. Pobudowała nową 

| oborę. Ale ile te pracy i trudu i znoju kosztowało to 

| matkę ! Zwyczajnie już o godz.3 rane wstawała, 'a późno 

N wieczorem udawała się na spoczynes. A IT2ytym matka 

| cocziex musiała być na Mszy św. Kiedy się czasem zdarzy- 
lo, Ze nie mogła być na Mszy św.,nić jej sie nie darzyłe» 
Służbie i pracownikom ekazywala matka macierzyńskie 
serce. Prawie każaa służąca, wstapiwszy w służbę, 


opuściła ja Cöpiere wychodząc za mąż. Prawie „a2Cy ro- 
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Letnik w gospodarstwie to matki pupil. Dwuch estatnich 
= „uż starców ! matka po zlikhidowaniu gespodarstwa 
wzięła ze sobą do miasta, ttrzymując ich 22 do ich 
smierci. Byłe wówczas gdzieindziej bras robotników 

« rolnictwie. Matka nigdy na brak rak de rracy skar- 
Żyć Się hie potrzebowała. Ponieważ matka była tarcze 
uczynna, pomagając innym, więc chythie odwdzięczane 
Się matce. Razu pewnego, wchodząc de Pokoju, widzę 
matkę klęczącą przed krzesłem, na xtérym siećzi sta- 
TuSzka, wiejska uboga, trzymająć nogi we wannie, które 
matka myje. Byłem wówczas uczniem ostatnie; Klasy gim- 
nazjalnej, bawiąc na wakacjach. Nie miałem JESZCZE 
wéwe Zas tego ducha, co później. Te też eburzyło mnie 
to "5oniżenie" Sig matki, Kiedy przeto owa kobiecina 
wyszła, zwróciłem sig do matki z wyrzutami: "To akurat 
nie matka tej babie nogi myć musiała, nie mogła tego 
uczynić służąca " ? A matka de mnie dagecuie:"M¢j synu! 
Służąca by się może brzydziia, a ja nie, a ta starusz- 
ka ma takie bolesne odciski, że ledwo chodzić meże", 
Ten obraz później częste Frzygominałea sobie ze wzru- 
Szenien. 

W rozu 1913, peniewaz w rodzeństwie chętnych do 
przejęcia ejcewizny nie tyle, za meja radą, by matxa 
mogła wreszcie odetchned po tak nacludzkicu teraniach 
Sie, rezparcelowala gospodarstwo, a mogła te tyn łat— 
wiej uczynić, roniewaz gospodarstwo składało się aż 
2 mięć zagród, Z uzyszanej sumy mogła matka wyzosazyé 
Tadzeństwe i setie Zapewnić wystarczające utrzymanie, 
Dewaluacja Jednax, ktćra nastąpiła po I wejnię swiate- 
Wed, pozbawiła matkę wszelkich środków do życia, tax 
Same sióstr pesagu, który daly na pożyczkę raństwową. 
l może ¿obrze się tak stało, be dato to mnie sposob- 
nešć wynagrodzenia jej choć tylze w skromne; mierze 
Tego bezmiaru Jey woswigcenia, Skoro tylxe znalazłem 
Pemieszezenie, a było to już w Toruniu, xied, jeszcze 
tyłem wikarym, wziąłem matkę i siostry de siebie, 


* później w Legbadzie i Nowym Mieście. I cheó na 


chudych byłem resadach, chleba jednak starczyie cla 
wszystkick. A co de matxi, to wszyscy razem Stara— 
liśmy się ty esłaczać i uzrzyjemniać jej resztę 
życia. Łacns meżna sebie tedy wystawić jas belesnis 
i ekropnie odczuliamy późnie, jej tragiczny, a tak 
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zagadkewy xeniec. 
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Moi zrzedkowie. 


Nasanprz6d zaznaczyć mi wypada, ze pisownia nego 
nazwiska Dembiefski jest nie wtaíciwa, pewinna być 
Dembiński, Tak też opiewa meja metryka wystawiona w 
Urzędzie Stanu Cywilnego. Tę zmienioną pisownię za- 
winiłem ja. Otóż, kiedy byłem w gimnazjum, nauczyciele 
Niemcy wołali mnie"Dembynski" , kiedy w domu luézie 
Pociug lubawskiego narzecza stale nazywali nas "Dem- 
bieński". Irytowała mnie przeto ta wymowa “Demtynsxi". 
I oponoważem stale uporczywie: "Ich heisse nieLt 
Dembynski, ich heisse Demtieński." I bawiłe mnie wielce, 
Jak ten profesor Niemiec musiał łamać sobie Jezya,by 
Polskie to brzmienie wymówić, Tak uporczywie broniłem 
tego brzmienia, że Je uznano wreszcie i pisane mnie 
Dembieńszi, podczas gdy cała rodzina pozostała przy 
Dembiúskim. - Te tylko mimochedem. Maio mnie ubchodziło 
Pochodzenie mych przodxów. Od babki słyszałem, że pra- 
dziad Adam Benbiiski /żona jege Katarzyna Borowska/, 
był szlachcicem i że zarzucił szlachectwo tłumacząc, 
Ze ubegi szlachcie niech się szlachcicem nie pisze, 
be się naraża tylko na pośmiewisxo. Mój stary nauczy- 
Ciel w Radomnie rozgłaszał, że méj pradziad był ówcza- 
zen. Nie mogłem tego jakoś pogodzié:"szlachcic i 
Owczarz“. W roku 1929 wypłynęła sprawa wielkiego spad- 
ku dla redziny Dembińskich, Nie dalem się wciągnąć 
do utworzenego komitetu ala rewindykacji spadku, ale 
zaglądnęłem do ksiąg metrykalnych w Radomnie. W nich 
depiero praéziad zjawia się około 1300 roku. W rexu 
1806 posiada już ówie włoki Jako colonus. Y reku 1917 
umiera pradziad - na "kaszel", jak zapisane w księdze 
umarłych. Przy tym podano spis majątku i pogrzeb. 
Podano ile posiaćał roli, ile inwentarza,a gotówki 
1500 talarów. Ce jednak najbardzie; osobliwe, że 
został pochowany w podzieni ach Ae tylko dostęzne 
byłe szlachcie. Mowe sogrzebową wygłosił jakiś Osre- 


formata Dembizsxi z klasztóru w Łąkach. Nie podane 


jednak, ile ázieci osierocił. Ja tylko znałem me go 


dziadxa Marcina. Tyle sie jeszcze dowiedziałem, że 
pradziad gorrzeänio dzierżawił z majątku Gry2liny 
pestata fo valiu i uprawiał hocowlg owiec, bardze lukra- 
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Odwet za wymierzeny policzek -"eruby wybryk." 


Ten niesłusznie mi w klasie 4 wymierzony policzek 
, Przez wymienionego poprzednie prof.Kluga nie dawał mi 
Skokoju. Domagał Sie odwetu.Upragniona ku temu spesch- 
ność znalazła się jednex dopiero w następnej klasie 
i to krótko przed dużymi wakacjami, Kilka tygodni przed 
nini wyjechał bowiem nasz gespodarz klasy, Dr.Lange, 
filożeg, de Paryża na jakiś kurs języka francuskiego 
i razu Fewnego w popołudniewych lekcjach miał go zaste+ 
Pić ów Klug - przyczym 4 i 5 klasa miały być skonbino- 
wane. W ostatniej przećpołudniewej lekcji strzeliła mni 
pożądana myśl ce głowy. Wówczas były w użyciu zarafłwi 
Z czerwonymi ,siarkowyni główkami, wywołujące rrzy ich 
nadestaniu pewne trzaski no i swąć siarki, Z tego po- 
Stanowiiem skorzystać. Miałem właśnie 2 gudełka takich 
zapałek przy sobie, Jedne Całem sasiacowi Ż poleceniem: 
"Obierz fy z Énojego pudełka główki, a'ja otiore dru- 
gie". Po lekcji zatrzymaliśmy się, aż wszyscy wyszli 
i obsypaliśmy tym "materiałem wybuchewyn" katedr A 
krzesła, cały spód katedry i wejście do nie,, no i 
krzesło. Po półudniu przeć lekcjami ten i ów z ucz- 
niów, usiłując wejść na katedrę, przerażony 'oóskasiwał, 
Kiedy się rotiły trzaski, Od razu uczniowie zoriento- 
wali Sie,o co cuodzi. Nareszcie przyszedł ten, przeciw 
ktćremu ten "zańach" był wymierzenj, Przy wehodzcuiu 
¡Ba xatedre zaczęły się "eksplczje" tra,trajtra.Przera- 
Żony profeser pedskoczył na katedrę- trå, tra, tra. 
Usiadł na'krzeslo, a tu dopieto cata salwa wybuchéw ! 
Skoczył znów z katedry, a tu nowe trzaszi. Chwilę bie- 
Sal po klasie jak opętany, aż nagle z nic wybiegł do 
dyrektora. Niebawem weszli obydwaj. Klasa pełna dymu 
i swądu siarki. Dyrektor miał minę piorunującego Jo- 
wisza, Natychmiast rozpoczęło się śledztwo, Przede 
wszystkim przeszukiwano wszystkim kieszenie za zapał- 
kami, U kogo je znaleźli, od razu wymierzone mu karę 
w postaci siarczystego policzka, nawet choć miał 
tylko zarałkizfosforowyni główkami. Ja i mój wspólnik 


PCZywiscie nie mieliśmy żadnych, to też wyszliśmy 


E >> 


z tej epresji egzexucyjnegj bez szwanku. Fo lexcjach 
wszystxie klasy musiały Siz zebrać w auli, gezie dy- 
rektor wygłosił yiorunujace przemówienie i zarządził, 
że cała piąta klasa odtąd co dziei odsiadywać będzie 
dv@¢ gadzinny areszt: szkolny tak długo, aż Sprawcy 
zestanie wykryty. Uplynely w ten sposób 2 tygodnie, 
'aż wrócił z Paryża nasz gespodarz klasy. Na lekcji 
z nami tak jakoś umiał przezenywająco zaapelować co 
honoru i odpowiedzialności każdego za swe czyny, iż 
tak mnie to ponioslo, Ze zupełnie tez zastanowienia 
sie zerwalem się z siedzenia i oświadczyłem:"Ja to 
zrotiiem", Prof.Lange wprost we megs ukryć ŚL 
wielkiego zaumienia. Pyta:"I Ei to najrawdz uczynił", 
Powiedzialem: "Tax" ."A dlaczego to uczyniłeś” pyta 
profesor. "Bo cheiaien się zemścić na profesorze 
lugen za te, że anie niewinnie w twarz uderzył." 
W następstwie tego odbyła się zaraz po lekcjach kon- 
ferencja, na której ukarane mnie trzygoćzinnym 
aresztem i obniżono mi oceny z zacnowania na niedo 
stateczny i weissnie mi do świadęctwa, dla czego to 
nastarilo. Kara za ten mój *gruby wybryz", jak go 
określono, była wzglęćnie łagodna. Widocznie uwzględ- 
nione moje przyznanie się do winy, dotychczasowe nie- 
naganne zachowanie sie i pewno i to,że nalóżałem do 
prymusów. Inaczej bowiem byłbym mćgł łatwo wylecić 
È gimnazjum, a ce by to był za cies dla mojej matki! 
Muszę jednak przyznać, że ten prof. Lange, ktéry tak 
zapewniał o swym uznaniu ¿la tego, który bedzie miał 
tz cywilną odwagę przyznać się do winy, potym bynaj- 
mniej nie tak nobliwie się ze mną obchoczil. Szyka- 
newał nnie- nawet raz uderzył mnie również 'w twarz 
za taką błahostkę, że zapomniałem 2e sobą zatrać 
rieniądze na uiszczenie ezesnege, ale tym razem już 
Sig drugi raz przeciw temu policzxowi nie zbuntowa- 
lem po m smutnym doświadczeniu z tamtym, obniżał 
mi eceny i klasyfikację. Po raz pierwszy zjechałem 
w rangerdnungu na 4 miejsce. Na szczęście tak on 
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jak i dyrekter i z nim jake trzeci ówczesny nauczyciel 
religii Dr.Teitz,zestali w następnym roku szkolnym 
przeniesieni do Chełmna, sprawa więc peszła w zapom- 
nienie. Nie na tym się jednak skończyło moje stocze- 
nie Prostej drogi. Sprawdzile sie na mnie, co wy- 
Yazii niemiecki poeta, zdaje Sie Schiller, siewy, Ze 
“te jest przekleństwo złego czynu, że nieustannie 
musi płodzić nowe zło"g oczywiście tylko xx w pewnym 
Stopniu. Wstyĉziłem się bowiem i żal mi było zasmucié 
matke takim świadectwem, więc okłamałem ją, że tym 
Fazem żadnych świadectw nie otrzymaliśmy, Kłamstwo 
Jednak ma krótkie nogi i wyszło na jaw przez mego 
zefrzećniego nauczyciela wiejskiego, który wykrył,że 
swiadectwa jećnak były wydawane, Wtedy tłumaczyłem 
matce, że je zgubiłem, a peniewaz przy pewrocie z 
wakacji do szkoły, potrzebny był na świadectwie god- 
PiS ojca lub matki, że świadectwe czytali, sialszowa- 
tem ten podvis, I pomyśleć cały splot zła spowodował 
ten niefortunny policzek. Bylo to jednak dla mnie 
nauką na całe Życie, by ograniczyć karę cielesnę 
u młeczieży Co ostatecznych granic, jedynie chyba 
* ostatniej konieczreici, kiedy już wszystkie inne 
środki zawodzą, $0 nawet już i dziecko ma swo ją 
wrodzoną ambicję i poczucie swej godności, a bicie 


odczuwa jako jej penizenie i Sponiewleranie. — 
Naprawdę policzek, te kiepski środek wychowawczy, 
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W cemu p, Marwiczów. — Znów kolepetytorem, 
Duże wakacje w piątej klasie gimnazjalnej - wyższa 

tercja - nie samymi tylko n Stypstwami, wynizłymi z mego 
wybryku, zamącene zostały. Desżło jeszcze cok innego, ce 
mi de reszty nastrćj wakacyjny w tym roku peousule. W No- 
wym Mieście mieszkała redzina Marwiczéw. Stryj pMarwi- 
Cza -(ztóremu na imię było Pelikarg)- te znany z czasów 
Kulturkanafu biskue naszej diecezji Nerumscen v.d.Mar- 
witz. Jeden jego bratanek był jeszcze za mych czasów 
Febytu w Seminarium Duchownym w Pelplinie kanenikiem. 
Drugi bratanek te właśnie ten zamieszkaly w Nowya Mies~ 
cie Polikarp, tylko że ten sie już nie písal Marwitz, 
tylko z polska Marwicz. Trzeci hajmledäzy bratanek bis- 
suša i brat Pelikarpa, posiadal za mych czasów mniejszy 
majątek ziemski w S¥evlinku. Był en ozenieny z Niemxa 
katal. Małżeństwo ta było bez&zietne i ten brat był na 
najlesszej dredze zniemczenia Się. Natomiast wymienieny 
_WyZej Pelixarp był zasłużenym katolixien i geriiwya 
Pelakien. Podczas Kultursanzfu skazany został na Gwa 
lata więzienia za to, że gey de ¿ego parafii Brzybjł 
ksigdz tozwemajowy i zaczął odprawiać w kościele na- 
beZeistwe, a na znak przez niege Gany wszyscy wierni 
sBużcili keścićł, sam tylxo ksiądz został w keściele. 
Marwiczowie bowiem posiadali w tej parafii majątek 
Ziemski. Jak się nazywała ta parafia i jaką nazwę miał 
ten majątek ziemski, "us ézié nie pamiętam. Wyszło mi 

te zupelnie z glowy, zdaje się jednak, Ze parafię tą 
byte Chmielne, a folwarkiem Lixowiec. Później syrze- 

Cal ten majątek i sprowadził się do Nawego Miasta, 

dzie nabył wilke i pewien obszar reli i żył Jake 
rencista, Marwicz był już wtenczas prezesem Towa- 
"zystwa Ludewego, jedynego wówczas tewarzystwa pel- 

Sxie ze, Sxuplajacego na słaszczyźnie ekwiatewo - nare- 
Lowe Pelaxów, cheé liczba jego człernków wówczas była 


Cesc skremna. Prócz tego tył on dyrekteren niedawne 
zaig 
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*enego Banku Ludowego, który te bank Wówczas 
W ¿SEED zuajdewaz się mieszcaniu. Nazwiske Marwitzów 


wzgl. Marwiczów znane byłe w Prusiech. Isthiał tam 
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pułk Marwitzów, który wiäscznie za jazień wybitne za- 
sługi jege ówczesnego dowódcy etrzymal i jege nazwiske 
i przywilej, że każdy mesxi potomek tego redu, obsłu- 
eujacy wojskews służbę jednsreczną, miał utrzymanie 
wolne i umundürewanie. Tylko część tej redziny pozo- 
‘stata polską i katolicką. Reszta się zniemczyła i 
zlutrzy2a. Marwicze miele 2 pierwszego małżeństwa 

2 córki, Halinę, która była nauczycielką w Zakia- 
dzie Matki E. Anielskiej, którą zarządzały Urszulan- 
ki w Kościerzynie, a tworzącym szkely arećnią ela 
aziewcząt- druga Maria, za mych czasów wyszła 24 mąż 


‘ga jakiegeś urzędnika pocztemege, a 2 Erugiego mał- | 
zeistwa byłe jeszcze czworo nieletnica dzieci, a mia- 
‘nowicie 1 syn,Wiadex, uczęszczajęcy ds gimnazjum, 
trzy córxis Jadzia, Louziz, Iža, dla których mieli 
nauczycielkę demowa. Zreniczką woku Gla rodziców 
tył właśnie ten Władek» Dziewczęta podobne dobrze się 
uczyły. Inaczej byłe z Właćkiem, któremu nauka jak pe 
grudzie szła da głewy. Był on w moim wieku, ale, kiedy 
ja wszeszedłem do 5 klasy, en z wielką biećę i warun- 
kowe otrzymał premecję de klasy czwartej. W wakacjach | 
miał jeszcze wyrównać te braki 1 dyrekter Preuss ra- | 
dził, żeby miał stale korepetytera u siebie. Widecznie 
mój jeszcze w świeżej pamięci będący wybryk nie za- 
' szkedził mi tak bardzo w opinii djrektera, a neże też | 
jeszcze pamiętał, yax te dobrze zeszie Z mym kuzynem, 
Tychnewskim, be właśnie mnie „.Marwiczewi ¿elecil jaxe | 
korepetytera dla jezu Syna. W tym to celu przybył 
».Marwicz de naszego demu 2 tą propozycją, bym oc | 
zaraz Srrewadzit sig de nich i rezpoczął kereretycję 
z ich synem. W zamian za kerepetycję ebiecai opłatę 
za stancję ebniżyć de petewy. Bardze a baraże nie- 
7 chętnie się na te zgedziłem, zdając Sebie Sprawę z 
ciężkiej harówki, jaka mnie czekała wetec tępety 
umysłewej mego pupila i edgowiedzialnesci, ¿axe na 


siebie bierą. Zwykle tak bewiem bywa, że jeżeli sara- 


wa się nie uda, te winę za to przypisywać się będzie 


MZ 


koresetyterom. Ale cóć, kiedy, by ulżyć w cigzarach 


mejej matce, musiałem Się na te zgodzić. Najteleśniej 


Jednak sdczuien, że miałem tak upragnisne wazecje letnie 
boświęcić dla Wiadka. A więc epuscilem stancję u a.Pane— 
wiczów i Arzesrowadziiem Sie ds demu p.Marwiczów, Tam 
było nas czterech w jednym pokeju, tu natemiast €zieli- 
tem poxój Jedynie z Władziem. Czułem sig peczetxowe jax 
chłepąk ze wsi nie bardzo śwstednym w demu arystekra- 
tycznym, gdzie przestrzegano rewnej etykiety, która była 
mi ebcą. Peweli się jednak de tego przyzwyczaiłem, Pracy 
miałem sporo, be przecież i mnie nauga też sama nie 
wchedziła do głowy, ale więcej harówkxi kesztowalg mnie 
wkijanie do tegej słowy Władka nauki. A jednak ambicja 
Barta mnie de wysiłków w tym xierunku, ażeby przecież 

Z pOWlerzenege mi zadania wywiązać się skutecznie, Zdo- 
łałen też dzięxi temu przeprowaczić mess pupila głaćxe 
Es piątej klasy. Radość z tege powedu w reczimie Marwi- 
Czów była wielka. Władek stał się prawie że bohaterem, 


a i mnie się cok wQzięczności za to dostale. 
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Ostatnia 6 klasa sresimnazjun. 
Y»rbabvita © £lasa FrTezsimnazsjum. 
Zmiany w xierownictwie szzolnym, 


Z nowym rekiem szkelnym zaszła zmiana i w siere- 
wnictwie szkelnym i w składzie Erefesorskin. Odszedł 
Jake dyrektor DrMeuss ¿o Chełmna, nauczyciel religii 
Dr,Teitz i Dr.Lange. - Jaso dyrektor przybył aż z 
Esser - niejaxi Dr.Wilberts, a na miejsce Lange’ ge 
Koenigsbeck, którego ojciec w Królewcu był znanym stare- 
katolikiem i Jake nauczyciel religii niejaxi Pawlicki, 
uważający się mime golskiege nazwiska Niemcem. Dr.Wil- 
berts, Fechoćzący z Zachedu Niemiec, wolny był od ja- 
siegekolwiek uprzedzenia ce Palaków. Zdaje się, Że na- 
wet czuł pewną do nich sympatię. Niemcy katolicy na za- 
chedzie exazywali Pelakom spere przychylnesci. [ch organ 
"Keelnische Volkszeitung! deść stanowcze wystcpewal w 
"bronie ludności zolskie,, rotępiając przesladewanie 
Jej ze strony rządu pruskieze. Natomiast argan xat.Ceotrun 
w Berlinie "Germania" też niby brał w ebrenę ludność 
FOlsks, ale bardziej już obejętnie, jakeby ed niechcęnia, 
Z tymi zacheänio-niemieckini sentymentami przybył de nas 
Dr.Wilberts. Zaraz w Swej mewie inauguracyjnej dał temu 
wyraz, zaznaczając, Że "nie kragnie zrywać tych delikat- 
nych więzów, które łączą tutejszą ludność z ich prze- 
Szłęścią i że pragnie traktować wSZzyStzice ebywateli 
TÓwną miarę". Nie mógł oczywiście zbyt wyraźnie swej 
Cotrej woli skreślić, ale WSZySCyemy Zrozumieli, Ze ma 
Ha myśli nas Pelaków, Za Jego też urzędewania meglismy 
Sweboénie rozmawiać Fo zolsku czy to podczas przerw w 
klasie- nawet w Jego ebecneści, czy te na eziedzińcu 
Szkolnym. Co de mnie, te za jego urzędowania znów wy- 
Fłynąłem na wierzch. Stałem Się znów prymusem, a nawet 
fawerytem dyrektora. Radość i chęć de pracy re pewnym 
Zniechęceniu, wywełanjm na skutek useśledzającego trak- 
tewania mnie przez Dr.Lange ge,naszego gospedarza w 


Feprzećniej klasie, znów wróciły, 


wcięż bielmo na eczach, 
“etes “leino na 6czack. 


Byłem przez ostatnie dwa lata w demu wytitnie pel- 
skim, a przeciez i w poprzednich latach zylem również 
W środowisku solsicim,cczywiécie czułem sig Polukiem,ale 
Uświademnienia naredewegs nie mialem Żaćneżo, te i 
skądże ? Wszax trzeba byłe już z erubsza znać histerię 
Felszi, a «tóż mi da miał uprzestęznić ? Gazót pelsxicu 
ueSZcze wówczas ¿8 wieskach nie byłe, ale nie widzialen 
też żadnej polsziej gazety i w domu Marwiczéw ani nawet 
kelskich książek, Owszem przygeminam Sobie, razu pewnego 
sRTzynićsł ee naszego zokoju jakąś polska ksiażkę Władek. 
„Była te "Ogniem i Mieczem”, Zacząłem ją czytać, Mało ce 
2 niej zrezumiałem, Z tym Skąpym zasobem wyrażeń, które 
Wyniesiem z cemu, z kościeła, nie mogłem sebie dać rady 
„ Tezumieniem pelskiego języka literackiego. Książkę 
tedy odłeżyłem na bok. Wprawdzie faxultatywna nauka ję- 
zyka polskiego w Zimnazjuun byaa jeszcze i w piątej 
glasie, Gie byłe jej w drugiej i trzeciej xlasie,czwar- 
tej, taksare w szóstej. Udzielał jej Dr.Lange. Był te 
Falak, ale tak Sie krył Z Swoją polseścią, Ze myśmy 
Eni e jege pelsiie, narecewosci nic nie wieśzieli, 
W tym Jtdnyu reru facultaty-w-qufej nauki języka © j- 


„Czyste zo toja W Piatej klasie można by się byle CZEGSA 
Lauczjć, gdyby ten prof. mógł był nią choć jake take 
Bainteresowad, Ale en ją wyxlatal1 tak sucho i stojętnie, 
Ze kerzyźci z niej równały się zeru. Myśmy w kazdyu 
Tazie wyrobili sebie taxie zeanie, że język pelsxi 
Swezem nadaje sie dla ludu prostego i w kościele, 

a de tych celów wystarczy zupełnie ta znajemość xtó- 
Taźmy wynieśli z &emu. Dia nausi, dla ludzi wyxształ— 
cenych i inteligenc,i natomiast stosewny gest tylxo 
v€2yk niemiecki, To też na stugiun języku nienieckiege 
rzuciłem się z całym zapałem, W miarę jego coraz lep- 
szego epanowywania rosło u mnie i zamiłewanie de niego. 
Lubewałem Sie w niemiecziej literaturze, Upajaiem się 
niemiecką Foezja. Czyniłem soebie wypisy, uczyłem całych 


Ustęzów i zwretów na pamięć. Łatwo mi sig pisale pnie- 
mieckie Wykracowania, Wstya mi, te przyznać, ale w ten 
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śresób byłem na najlesszej drodze zzermanizewania sig. 


Pewnege jecnck razu neje pojecie e bezwzelędnej wyż- 
szości języka niemiecniege nad ejczyśtym zestałe niece | 
zachwiane, A wianssicie zacny p.Poiixarg Marwicz - jase 
prezes Towarzystwa Ludowe.o urzeézii gelscie przedsta- 
wienie amatorskie. Penieważ dyrékter Wilterts — ¿axe 
grzytyły ze zackedu Niemiec - ekazywał duże Sympatii 
Pelaxem, przyszła Marwiczewi mysl da złewj, c2yby nie 
spróbewać naxłenić dyreztera, aby pezwelił uczniem 
5 i 6 klasy gimhaz¿alne¿ wziąć udzial w zrzedstawieniu, | 
Nakłsnił mnie przetę, by pÓJŁĆ de dsrektera i ze e te 
sosresić, Widziałem raz i drugi niemiecxie przedsta- 
wienie ala uczniów i zublicznexci w kali gimnastycz 
ej. Te uxazalém jake cos” samo przez si; rezuniejace, 
ale zelokicge przedstawienia nie bęlądałem „eszcze ani 
razu. Te też tym chytniej udałem Się de Qyreztara w te, 
sprawie. Ne i ¿yrexter pezwelił giadks, tez namysłu, 


Z wielką clexawoécia śledziłem przebieg przedstawienis. 
I wówczas nasunęła hi Się mysl i wrażenie, Ze przecieź 
język pelsci to nie tylxe gwara lućewa, Cobre dla pres 
tuków, ale te jezyk »iskny, dźwięczny,bezat; we wjraże- 
nia i głętowie myzli. Byie te jeamak tylxe chuilewe, 
przeletne wrażenie, które wnet się zatarłe, tymburdzie,, 
że @yrekter na @alszé uczestuiczenie na polszim grzeć— 
nie wyższe wladze szkelne surewe mu te zakazały, 
o A Z pewneécia nie obyłe si, też i bez bstre, nagany 

ela dyrektera za to pozwelenie. 

Razu pewnejo Trzy stole wygadałem sie, Ze Spewia- 

dan Się ve niemieczu tłumacząc, Ze tak ui wygetnie,, 

be zrzecież w tya języsu zettaicu przygetowany de 

L kemunii św. Aż tu wszyscy naraz i starzy i miedzi 


stawieniu pezwolenia już więcej nie uczieiił. Widecz- 


zaczynają mnie etrzucać wyrzutami, czy nie wstye mnie, 
Polakowi, sSzewiadać sig pe niewieczu. Mega ambicja ze- 
Stata tym baraGze Gotzniytax Tu też, ziecj wsiune ec 
stelu i peszeclei de siebie de góry na sesój, g3rzko0 
się rezpłakałen uważając się niewinnie eszkalewanym 
i zmieważen;h. Zacna bewiem miara rezünied nie megłem, 


| 
dla cargo to ma być wstyć Pelakewi spewiaéad Się yo | 
| ‘ > J . 
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niemiecku, Czy te nie równe: »e pelsku czy ao niemiecku? 
żeby miast mnie wykpié i wyszyćzić byli mnie ceś zouczy- 
li e Pelsce i Pelakach, to nfe byłbym peúns zrezumiał, 
dla czege to wstyd Pelakewi Spewiadać sig po niemiecku, 
1 tak uczułem się tylke boleśnie dotknigtym i Żał uczu- 
tem de tych, którzy mi te tax dotkliwie wytkneli.BedZ 
Ce DadÉ edtąd jednak już syewiadalen sie w języku ej- 
czystym, ale bielne na oczach zatrz ¿male nadal.Jeänak 
ed czasu de czasu buaziiy Sie u mnie jakby i pewne 
przebłyski świadomeści. 27. stycznia przypadały Kajzera 
uredziny, Byi te dzień walny el nawi. Z tego Ypowecu/ 
bylismy eczywiście bardzo zadoweleni. Prze pełueniea 
Jećnax każderazewe w auli gimnazjum edtył Sig axt' ure~ 
C2yStesci, na który i publiczneść ħiała wster. Na pro- 
stam składały się spiewy, przemówienia, przezełniene 
hymnami pechwalnymi na Kajzera i texlamacje ze streny 
uczniów, pe jednym z każdej klasy, Jake Ceklamatora z 
Szóstej klasy profesor języka niemiecxiege akurat mnie 
wytrał, Wymewialen się,jax tylko negłem , ać tego wątzli- 
Wege zaszczytu, uparł się jednak i nie ustąpił, A ja 
Sebie rewiedziałem i pestanewiłem za żadną cenę nie 
WyStesic wiersza, tymbardziej, że zawierał en tyle 
Sleryfikacji cesarza, ktérege nasz lud tak nie nawidzil, 
Ze słów tych wprest przez zardło bym nie przedostul. 
Pestanowilen zastrejkować. Na wyznaczony dzieä ebwie 23- 
łam Szyję grubym szalem i eświadczyłem udawanym ecryp~ 
tem głesem, Że ped żadnym warunkiem wiersza wygłesić 
Rie jestem w stanie, Szastał sie, rzucał, ale ja pe- 
Stawiłem na Sweim. I w tyn rexu szósta, a więc -naj- 
wyższa klasa - była bez deklanacji, 

Uczniowie gimnazjalni nie mieli za moich czssćw 
Żadnych mundurköw ani esebnych Czapek Szkolnych, 
W széstej,naszej klasie, w porze wiesennej «emuż z 
uczniów strzeliłe de głowy, żeby sobie ¿la całej 
klasy sprawić jednolite czapki i uchwalone biały ich 
koler z granatewą epasks. Mój xuzyn, Kazimierz Żuraw 


Ski, którege ojciec miał polską biblieteks i nieces 


więcej już miał uświadomienia niż ja, przychedzi čo 
mnie i powiada: "Wiesz ty, jaki jest keler eelski"? 


DI: 


"Ska ja megs wiedzieć“ odpieram. "Ne, Spamiętaj so- 
bie, pelsxi kelor jest biały i czerweny, a raczej 
amarantewy. Nieci. eni gebie sprawia Czapki keleru 
białe-granatewego, my ¿amy sobie zamiast granatewej 
epaski wstawić amarantową, beámy przecież Pelacy", 
I tak się tez staleé Prefeserewie wielce byli zazi- 
wieni, kiedy nas ujrzeli w esebnych czapkach, a nee 
eze bardziej, kiedy zauważyli u mas dwuch inny keler 
niż u reszty. Widecznic uznali te za polską demon 
ŻE Ag Natychmiast wzywa nas dyrekter de siebie 
yta ce te znaczy P Vépowiadamy mu z niewirną 
minę, "że nan color granatewy nie byt de twarzy, 
dla tege ebraliény keler czerweny a" i na tyn sig 
Sprawa skeñczjy1a. 

Frzytaczan te drobne epizedziki jedynie pe te, 
by wykazać jak trudne była w ówczesnych warunkach 
dojść de udwiademienia narcäswege, hie tylke uczriem 
w niemieckich uczelniach, ale i szerekiu warstwon 


lućneżci polskiej, 


Ñ 
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„aniec pebybu w preximnezjun w Sewy? Njescie, 
fala meturs. 
zebrze mi się wiecie w estaLniej klasie pregianszjuna. 


<AuWBnBOWLIEw sodw na prymuse Í misien Zyczliwesl nie tyl- 
«e dyrektora, ale i innyCL ¿refesortw za seta. Ztliżała 
Sie mals aatura. i setaych elanszjacih mature maca, upraw- 
ulajęca de uPEROLOCZAŁ, Siulty YO0¿S£0WO,, byin wice, 
19Duuluescią, tu vÓGUBK Y sPeSinnaejus, Stanewi równo” 
Czeinie zwiacectwe agececia, byte SVaerrowaczane Z całym 
ryćerem, "a,pierw Łyły prace pisuienne poc «laucurą, ne- 
Stęsnie echył sie esaamin ustay. Unie tax Larézo strasz= 
aya ten eszerio nie tył. Czułes Sie deté sewnyn. Te też 
RB Szutex wrac siäimiennych ax usttege ezzaminu zastałem 
2weicieny. Jace erysus w Czasie urecz yeteeci reżewnalnej 
"w auli, na «tórej etecna Lyła i publicznesd, etrzyaate: 
LaPa w pestaci begate ilustrowane: luasusewe, ksipi- 


wd 


“i sed tytules “Kaiser Wilhelm i.” fyréznienie ewszex ui 
Sir, Spouebało, ale nazrodę pe powrecie Ge cemu rećziciel- 
Srieze rzuciłem ec razu w Kat, be, checias braz si byte 
YOWi aconiernla haredewese, inatyntywnie Czułea, że Zaiser 
6 ale nasz Przy„ACiei, a przeciwnie nasz eres. © ile 

Z eszariner znie Sag PUALSGŹ6 QoLr<E, 0 Lyie 2uów aega 
PUsils Kiseka mino HUY WIGLEZYOL ayer wyśiikóćw mie ucate 
Sr pizeprewadzlé de hestepmes Klasy. Ale nie tyla te już 
6% wina sai właściwie 1 Wiacka, Peprestu eyrexter kil- 
berts ¿axe nowa uietła pestenewis na sul, Skosćk a06nicźć 
Feziem naurewy zacłącu,8 mianewicie cecenujec raayxalnyci 
Clęć przy oremecJi. Najeet«liwiej setcnęte to clase pia- 
la, w której tylxo ówuch ucznićw etrzymale premecio de 
aestępnej klasy, a resztę pezestsuwiens w «iacie na Gruzi 
TOK. Plader w «lssyfikacji świadectwa znalazł Się na 
trzecin ałejscu z śćry i już promocji nie etrzynał.Te 

też żal e to nie «ierowai sig ze Stresy Farwiczów przeciw 
“Lie, a przeciw dyresterewi. Slesnä jego matka ! lac ¿e 
Tace Sie nećliła è te, by ge ujrzeć u ołtarza. 'usiaża 
Sle z ts Raczieja pożegnać, Cheézile Już teraz trixe 

e te, by ye móc FOprzeż Besta Klasę deprensazió de 
uednepeki. wie wierzyii JUż, Ze tego €oxonsi tęuzie 20%- 
Ba wobec eStrych wyaôgai TAWE GYICZTOLH w LOowonic. Kia 


daa ua. 


istniały we większych aieStacL tak zwane "rrTesse',»ry- 
watne zexiady, <tére ulały za zacanie srzesrewaczić ds 
matury, a chećby tyle de „eenere<i slate uzeolnieayci 
uczniów. iazaż "Fresse" istniała i w Lyc_eszczy, lan 
cotas Kiacka peSłali rerzice, by cheć tylze przecsstać 
go Ge jecnero<i., « te się nie udałe, Trudne srzęcież 


uzyssać slen 2 epeczyśte, gieby. Fe epuszczeniu prze- 
zennie prexzimazj¿us rezeszlisny się 2 “¿isécion na ezie- 
siatzi lat. Ale jakież byłe zeje zéziwienie, xiedyany 
już ebaj se pieédédziesiatce naszege Zycis pr2ypackier 
ssetxaii z lakien w Newya Miescie, yezie też aiesz- 
kał jeszcze trzeci nasz zoleza szcelny,Pzięgsilewawi, 
Tenże zapresił nas ee siebie. Frzy stele naraz Viaee« 
4aCZął nam sypać Z pamigci cytatsai calye:. ustępów Z 
Vergilego i neprers. W pamięci reyej już ani álecu 

z tege nie pozostałe. \leey zeziwieny se pytam "i #5 

te „łaazu,wszystke Jeszcze pauietasza ?" eczoviecział 
mi ze smiechem "Ce Ty ayslisz 7 Ja te wiersze Częste | 
recytujz beeac w „awiaś tewerzystwie i wywożuję tya 
suży elekt. i Słuchacze eczosSZze wrażenie, Ze ¿u te 


wielce uczeny człewiex, a Ty przecież najlepiej ee- 
świacczyłes, jaca ze naie giewa”. Niseex tępa miał j 
Słewę, ale ce w nia 2 wielzia mezełem sebie utił,te | 
pozestaie na całe jee Życie, A anie przeciwzie, łat- 
we wlazhe ¿e aćzęawnicy, ale też i precas Sic z niej 
ulażniałe, I te także niecetrze. 


Termaré pak 2,28 m 149 r fy hlao gummaszchy masigsehbineh 


poveray profsorue AUMEN Ne’ A pw ty, “pw Sur, “far. 


a“ e Ror 
be Chełmna, Życie warćć młeazieży.Rex 1997. 


otanałeą teraz sred keniecznescia wyteru niejsca 
dla <ontyrnuswanis dalszej nausi., © najbliższym zasięgu 
było peine Siznuzjum w breenicy, Cdległesć es nej wiesci 
Teczinnej wynecile exele 4 zin. kie byte jeens£ jeszcze 
tam dota dogodnej keuunicacji zele,„ewe,.Lojsze atali 
wozem był za nucte ucisżliwy. Znane ns całym Femerzu 
byte glanszjum w Chełanie, Le tej uczelni najwięcej 
Bapływsłę nłodzieży polskiej. Zeecycowałem się teuy na 
wybór Chetans, płynęła ga t+ moją eecyzję i ta jeszcze 
ożeliczność, ża tan Już byli poorzecni profeserevie z 
Bre zianazjun neweniejsxieze, a mianewicies ¢jrexter 
Preuss, katecheta Lr.Teitz i wref.lance, Ten ostatni 
COsrawéa cał mi się w kięte, <lasie we znawi w zwiazku 
2 mym Ćwczesnym wytryciem, ale za te eyr.Freuss i ks, 
LU.leitz Garzyli mnie stale Swą Zyczliweacis. Teraz już 
a suierci ejca jake 13 letni ałeczieniec musiułes już 
SAR e sotie radzlé, Y Chełanie destales Sig na stancję 
“e nirjeciej panny sellenterz, siastry KS. prot.iellen- 
beria z Pelskiegoe brzezia, Celiyacese sie mize iweze nie- 
mieczie ze nazwis«a Fęlaziea. Lastalen tam już 3 eleśćw, 
veden Noliszewsxi z Lubawy, później pewiatewy wterynarz 
w lnewrecławiu, erusi éj kuzyn lućwiczi, zmarły w mlo- 
aya wiecu a POCLOEZeCy Z Heweso Niuste ersz JANUELEWSKI, 
Tenge wyśaleny sćśniej z simnaziua JAKO Bocejrzaiiy © 
Przynsleznesé čo Fileast¢y wyericrowal és User, tezie 
JUŻ tył:ksiedzeń Jego kuzyn Slonewsci,séiniejszy biskup 
Sufragan i został tas lekarzen, 

Le Chełmna srzyplywale cule młeczieży nietylxe z 
*a0rz3, sle i z rezna sxieyjo, jake że Chełmno ewiale 
"inig PROLSKICSG irecewlsca ONUKBACZE, CuoCiaž ckarak- 
ver jego tył taki sam Jóx i wszystzich innych sianaz- 
Jach y L.zuterze pruskia, z wyjgtwien chyta, ze Lyła tam 
faxultutywna ABUKA języka polskicge es niższych «las 
AŻ de as, wyższej. Fəza tyz istnisis tar cazĆ texzate 
WypeSażena Liltlisteca DOLLS, ulwerzena z seDrewalnych 


TKłasek uczniów i saełecze stwa zeleciecge, BCinley po 
WIKVVOLL ta 


unej orgagizucji filomacciej została zli- 


PASARAN 
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cwiéewans. Texsaae i faxultatywna nauka „pzyXa »elskie- 
ge zestala pe tych zajściaca aniesiena. ZnaCzRYy Kentyn= 
zent uczniów ee WYŻSZŁYCŁ «las glanazjylnycu €0SLATCZBŁO 
tisxupie prezinaszjua % Pelplinie t.zw. Cellegiua Yaria- 
nun. Uczniewie tege zaklaeu, pobierający Lewis zone 
es najniższej «lasy naukę ¿jezyKkso polskiezo, zórewsli 
ped względem znajemesci jgzyea esczystrso ged nani, 
wrzytyszami z uczeini, gezie alto żadnej nie tyle nauki 
języka pelsziege, albe gezie en tył trextewany 2 takim 
lezceweżeniem jak w neweniejskia pregianez¿umo. Frócz 
tego znulazie Się spore »łoczieży 2 t.zw.lepszyci: sfer, 
ztórzy już z 6emu wynieali znajenosć języ<a pelskiege 
i uswisdenienie naresewe. Znaczny napływ miesziezy 
i z ealszych peryferyji b.żateru prusciece pewe cewad 
' duże przepełnienie tax, że Każda prawie £losa musiała 
być peszielena na awa edeziały t.zn. CetuSy. is rda 
tłuau złoszieży zualazie sic 1 spore elementu niepola- 
aanege, a przcee wszystkin pos waglgdem merolnyt. Juz 
w pierwSzya reku sexe pobytu ujuwujene zestawy wy<Ire- 
czenia seksualne, Poupaeie wi, że i w naszej «lasie 
- wyższa gecunsa - sewne grupa sig edesetnila en reszty 
i nad czyas peuczas przerw Szeptem Się neraszala.ioe.b- 
ne tyli zaraúeni wenerycznie. Kilcu ~ przywoectw - 2 
nich relezewane , a ce ee reszty Sıramı zaciszene. 
Rzecz zrezuniałe, że w tym żłusie nłeczieży tyłe i 
duże t.zw. zietej ałeszieży, zwłaszcza z tax zwanycl. 
wyższych sfer ziemia.ske — kueieckici., KYCDZY zajac 
duże fersy aeżgli sebie sezwelic na hulanxi i reznaite 
exBtrawaszanse, Aazey nowe przybyły ucze: narażeny był 
u aici na exgniews prótę „czy sin es wCiazuac «e ich 
greas lub aie i czy bezie brał uszial w ick lexce~ 
ayślnych sastępewaniach., Ńte się ia esari, ee razu 
utracił u nick wsztlxie uzaanie. Eyji w ick eczaci: 
Bwieteszkiem, seaanten, wysuwäczea, ¿2aceia cen. 
I anie taxa próba mie eainęła. muz i drugi €ałeu si; 
wciągnąć de cnuipy, Ale ¿ey wię zrefleztewałeu,ć0 
czego te prewaezi, seumy no Ciężkie pejezenie i nas- 
miar peświęcenia ze Streny nej matxi, esczepiłem Si, 


| e¢ nich staneweze, welac Się już narażać na ici de- 


Cinsi i Leśceważące traktowsnie. niestetz, nie,eGou nowo 
FrZyLyły młodzieniec, £ ktćrego twarzy biia peexatcowo 
niewinność Í zoCzctość, pe pewnym czasie ujawniał „uż 
oznexi zersucia. Jeżeli wsjonnisien o mioczieży szlacnec- 
klej, to tynajunieg nie chcialem zarzutu lexsomyślneso 
Poste powsnia uogćluiać. Geez zuchowywsi się wzorowo i 
patriotycznie, wyxoleje cy należeli Čo wyjutkćw, Piery- 
ELE tygoczie mego pobyty w Bimnuacjum cheini/suim spra- 
Wisły mi w nuuce Ferie trucrości, Ched bowiem pronramy. 

w zaaładacłh były równe, to $ecnax metocy naúczanis rż- 
alły się miączy sobą. Pa wilku ty oćrisch jećrak już się 
<8axlimatysowałem zupeinie i nouce szia mi razie, ¿dy 
łem jul na wierzchu. X naszym ccdziule tylo około 50 
uczniów., Lemocziclue prace ćonowe s/Konyweło nas tylo 
breech, a mianowicie: łuROWSN if ei, Sy nauczy= 
Clela x FelpiiLiv, "EBlz;usi, byn «ierownika sexaay iuo- 
Neg Pownles a relyliaic, 40 i ja. besets udatuidia sou! 
zadania, OCMeyhayec OC MAS trzecn. Kasay 2 aus miał SWOJ 
ślientel4, xtra go stale orwieczała, “y trzej rywalizo~ 
wzliśmy miodzy Sote o pierwsze mlejsce w Klasyfixac, i. 
‘ie Przcazradzado mam to jećnac Żyć ze Sola W Moy, sepszes 
“Bedvie i erzyjaini. Na KOLi1EC, Zdaje mi sis, Eruyiego 
śeartału, na Swiazóxe, ¿nvorlecziuna tyła nyerocs cla 
Mijlepezese ucznia, Cała glaso oSąCziła, ŻE mnie sis ta 
nazroca Gośtanie, u Jednak jej nie otrzymałem, Tlumaczoe 
"© to tym, że nie chci uno niecawne tevu z innego zakincdu 
rtzytyłenu tero zaSzczytu przyznać. fyn się bynajmniej 
Lie Pree gaiem, to najpierw byts te znów KSiĘŻKU o patry= 
tyczae, treści v Gue u pruskim, a Potyn 1 cla tezo, że 
i tax falsceetwo tylo dobre, a nawet b.coLre. 

"ajyorze, mi się jednak wiocio g usżyniem polskim, 
-SMOFĆ gene TÓRLUSIŁE Sap prawie zeru, a przyltynw Gotho- 
Cziłu gwary lutawska, atora nie rczrcznisła mięczy 3 
SZy Ć i cz. ymową ti wywoływałem, ZWiusucza roc 
cons lekeji ¿iz polexiego pray czytasiu lektury w £lye 


a! , O 2 r 3 . - 
“te, miech 4 wecedore, co mnie Strasznie Zenowsso, a 


<Tweło te erzoz szereg miesięcy, coróxi nie Pr aystapiier 
"e *llomatéw, rediug alfatetu oto« muie ciedcias nie Jaki 


ò j "m ; : 
ziałowszi, szlachcie z "gowa, był to młoczieniec barézo 
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uzćolniony,ale wielki le” i lexkocuch i kulaza, w prze 

ciwieśstwie do brate swego, Który peźświęcił Się stano»i 

cuchownemu i był wzeręmyu KEEŁALEN. LED $L24% zai SWETU 

szlacicexienu stanowi zesżczytu nie przynosił. Nie bio- 

rec ciżćj «siążki Go rexi stele setie zomagsł £ciasganien 

odemnle. A nie tylko £ciggänien,ale i pocsiuchiwacies 
cedawanyci: mu poapewlada:, A miał nietylxe Cosxonsiy KBiuch, 

ale i poéchwytliwe uszy, obdarzone La osotiiwosclą,że 

sis stale poruszały w kierunku LsCCLOCZĘCEGO Szepiu.id- 

Getne zcćalności pocsiucnowe za pomecs TUckoäych nuszii 

usznzch posiadał mćj órugi <ilext, a również MOJ dobry | 
erzjyjaciel, vusisn maliszewsci, sieczacy przecćemiua ,ale 

ten nie z własne, winy, tysiac na Snuteś Siabego uscolale- 

nia musiał cotie w ten sposćk pomagać, Ale iziałowzai 
posożytorwał stale ne cuczej pracy jecynie DA SKUŁEA sse- 

zo wstretnezo lenistwa. Przecież po przeszło a@zterech 

istach nauki jezyka grecxiego nie znat on JESZCZE cobrze 
ani alfabetu greckiego i trzeba mu było 23 aräcymı Tozer, 
kiećy pisano «lesową pracy, podsuwad trulion, sty moet 

z niego przepisać. fezu pewnego, 5 byso Lo przec promoc~ 

ia, prof.correns, pernieyszy Cy rentar sinmnez¿um chojzic 
riego, adobyi się na ciexuwy concept. Byłe własnie praca | 
«lasowa z jezyx» gurecziego. trzeć „ej rozpoczęciem oczy 

we sie ćw prefesor:'Lziałowski, mnie się ćdayć, 2€ pox | 
ściąga oc Lenbiensaie go. Lentienoci, prose? Proyect na | 
pierwszą ławaz, Ly Mu LUuieuożliwić ećrzynanie oc pone". 

ño i stało się w ten Sposdb zacosyc Zyczeniu "pamyblonzxo | 
peprofesora. oje Sgsiecztwe wokec tego CopruwCu OC pecia, 
gle przecież pozostali iuni, «tórzy też coe unieli z 
sreeizny. Wisc lziałowskiemu udało sis i tak jako taxo 
sklecić prace. Vastepnej lescji przynosi ćw profesor | 
oprawione zeszyty i wreczagaec Pziałows«iemu jego zeszyt 
zaznacza: "Je myślałem,że Bau vic nie umie, a fron przecież 
pokszał,że jednsk coś unig? Długo nie mogłem wyjść = po- 
Cziwi nad "sprytem i tystroscią umysłu” owego peCaEOES, 

sajprestrze jecnax rzecze było nień mnie iżciować, a Jego, 
Ptedy byłby się Gopiere przekona£, co on umie. Czy on był | 
az tax naiwny ? A może postąpił tas, ty móc usprawiecli- 

wić wobec uczniów przyznanie mu oceny cestutecane, & ję* 


. 


zyska grecxiege ? 4 może suta łarówka to sprawida ? 


ME TS AR ee 
| 
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Fisze o tym kolecze szkelnym nieco obszerniej, ponieważ 
on później fatalnie zuciązył na nyt Życiu szeolnym. C ile 
sobie przypominam, ja Sam jecen w emiacectuie z Y Go a 
klasy otrzymałem z łaciny 1 resi "sehr gut”. Ylscnie 
w zwiazku z tym Lziałowszim w nastepmycn Klagach obni- 
¿eno mi niezestuzenie te oceny. 

Kiedobrze też później powiocio sis memu Crugiemu 


| 


Klientowi, Naiiszewukienu, | zipi m0,-mu nafeowaniu 
przeszećł on Słaćko z shöcme,) co sneg klasy, Ale w te, 
Klasie już go posaczene na iarym miejscu. zozkawiony 
mego Zupiecza, już z Ćsmey klasy nie ruszył. i OniEWAŁ 
jednak do studium meć.weterymarji wenczes nie Lyżo po~ 
trzeba matury, opuścił ósmą «las; i zestał pó.niej 


weterynarzem. 


Nareszcie spacio tielmo z oczu moick. 


rrzejrzałem. Fiiomata. 


¿ jęzjnien polsim niemaio mieles Urudnosci.wrofe- 
sorem jego náuxi bys Niceji dazurfewicz, hazyweny DZEZ 
uczniów "na je". iai on bowini Zujcze, pó weyeciu aa aa 
tecre wycierajkc okulary i rozgiecajee Sie po aiasie,"o- 
wiać "ha je! caci tes poreecex”. adau PENNESO, tyse te już 
w Klasie 5, wszedł Ge klasy, a widząc lawei vrazesuni«te 
zawołał: “Ha je, "enpecxi die pgike' „Na co Len wstając 
Gonaśnym głosem oCpowiaGa: wie siać verrückt‘. Nu Słowa 
te agny ten rrefeser wprost zuratwiai, zbknół i nu chwi- 
le nie był azelny zéoby¢ się ns jawieś słowo. vidząć ty 
niesamowitą tomyłkę w sensie wypowiedziunyci cocoylero 
słów, tłunaczy: "Js, ja, herr Profesor, die Lduke elo 
verrückt". I of razu ten profesor rertaga4 i wytucznął 
głośnym śmiecie, vo byłe przyczyny tej reztownej zmiany 
u rzeczoneę. profesora ? vGóż "vie" mozńma Lydo w OĆHie— 
sieniu ĉo zrefesori uznać ¿alo "pan', a'Verrucat" miało 
ezn=czenie alto "gługi” albo “erzesuulgty". s2Cauie po- 
wyższe mogło więc mieć pocwćjne znaczecie, alte "pen 
gest głupi”, alko “one t.jeławii Se grześunlęte'. pisos 
ten vowtarzam tylke nimociocen. rroferor tea, goracy pa- 
triota volsxi, , prowezivie klesyczna peslac, Chocził yle- 
le elezancke ubrany, « cylirćrem na głowie, * nauk? 1422 
<a volskiego wkładał całą Swoją Cüsze. len i program jọ- 
zyka polskiego ogranicza: jecnax ¿ezo możliwości uratia- 
nie nas W duchu narocowym, dazo beóręcznik służyły nar 
wypisy z "Cesgielsxiego'. Eyly ene joćuaa starannie nyja- 
+owione ze wSzystaicu tennie vavrioLycznycŁ. PENGO, ¿e 
Gla tych, Którzy już pobiacdcali ueriacomienie narodowe 
i obeznani tyli choć z grutsza 2 litereturs polska, ten 
pedręcznik Canał pewne «orzyści, ale tym, «term trad 
było cedstaw ueniacomienia sarecose go, nie Gawał on Zuc- 
nych podniet gatriotyczeych. Szaz Cela tencencya n¿CLo- 
wawcza SZKC4 prusnici zmierzała ku Lemu, Ly uretić uez- 
“low policit na po wolsku mówlacye:: Frusexćw. bact co 
baci poćrscznik zawierał wypisy polokiCi. poetów I lite- 


ratćw, “grée ucznićw nejej klasy znajćcaeł sis ciuja«i 
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Kazio Aruczyp «xi z Cuersxa. Matías „ege, wdowa, peosiacuim 

w Czersku hotel i restaurację. Kazio tył wielce utalente- 
wanym uczniem, ale wieleim leskocuchem. Niezvykie miał pa- 
mieć, Kazu pewnego zgłosił się na lexcoji języka zelikiEgc 
u prof.iezarewicza, Żety mu yezwolii z pamięci wytiosić 

na nastepnej lekcji ustępy z "rana Tadeusza”, Texlumowal 
przez całą goczinę- wytil dzwonex «<eniec lexcyi, ale on 
jeszcze nie exc czxyi z wysleszenier z pamięci Swej dexla- 
macji. Był to chłopac w gruncie rzeczy dotry, śle strasz- 
nie le«xomyślny. Tonieważ mates materialnie cetrze była 
sytuowana, w dude wexacje wyjeciad ce Krakowa. daa, ziE- 
stety nie omieszcnt skorzystać z jacieges terdelu i za- 
Każeny wenerycznie wrócił ce Comu. Serzxo opiaxiweł prze- 
demna tea sw moralny upade« i bindsi nad swoje matxa i 
siostrą, Które ba tax pobożne i reliziine, £ on tasin 
murnotrawnym Synem. Nie miał Jećnax tej siły screened 
Gie ge swege upadzu. „óżnitj wyjeciał wydalony pe procesie 
teru'exim 4 ¿imuezj¿um do pelucniowe,; Ameryxi, exec wrócił 
po wskrzeszeniu Polsai i zamieszkeł w Copecic.cetkigien 
Sie 2 nin w Czersku, Opowiada? mi e swym burzliwym iyeiu. 
ale jeszcze i yo powrocie co xraju nie oguécila yo JEES 
3warturnicza żyłka. “łał pojecynex z ja«imś polskim afi- 
cerem., Noaturslnie znów poszło O just xotiete. Fćźniej, 
znajac rozmaite obce ¿¿2zyxl, służył w percie pecalsxin 

jako tłumacz, Przypominam sobie jeszcze z Jego czasćw 
ginnszjainych zabawne widscwisxe, wywołane # <lasie jego 
kulaszczyw zyclem.A mianoricie przyszeci co xlasy wprost 
z knajpy ko nierrzespanej Locy, 3 Slecział y pierwsze, 
ławce naprzeciw katećry profesora, uczywiecię muslał 
wciąż ziewac, 3 jemu «aźCćeorszowo wtCrowai profeser na 
katedrze. Cais «lasa z wielxim Zainteresewänien slecziła 
ten cuet reziewawczy mięćzy uczniem a profesores, az 
wreszcie profesor sig zorientowas ostatecznie, o ce cnoczi, 
COSKOCZyYL zawzięcie co Kazia, wyrzucił ge za drzwi ,abty po- 
uzect čo domu i sie przespał., Przytaczam tę o aby 
wykazać, ¿ax niejecen talent młodzieży 2 pewocu pieopano- 
wania swych złych skłeonrosci Się zmarnował. Sracajec Co 
rrzerwanego wtka podaję, jak wielkie minie» trucnoeci 

z jezyxiem pelskimt Wiesi-cznie trzeba tyło ocstawié 
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derewe wypracowanie polskie. Z moimi tarzo słotyni zna” 
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jemoscizmi nie śmiałem się eni poxusió o Samoczielne | 
epracewanie zucanego tematu. dascerazcwo ©pracowai ni 


je mćj kuzyn, peinie,ezy sufragan w LomZy. Trwaie te tax 
aż do 2) listopeda r.lujy. breec tym terminem Lowien 

| preystapepet co mnie mój prey scier, beleé Yesows<i | 
i powisda:" Słuchaj! Creiatbyé się lepie; neuceye ję" | 


« 


zyza polskiego 7 "Odpowiscam: ' No, naturalnie, przee 


cież wstyd mnie, że tax mejo znam JĘZYK OJCZYSLY”. nte- 
Gy ocsionil greece una wielce cla muie zcumlewe ęCe 
| tajemnicę o ietnieriu tayne, oryuanizacji warce maoczieży 
zolskiej wyźSzych «les gimuazjelnych, «oćrey zaćaniew 
gest prócz krześtrzewsnia merelnoeci i cnoty uczenie 
sis bistorii i literatury polexie, i pielęgnowanie 
| duchs naroćewezo, + przedecniu rocznicy pewstania lis- 
topadewewo złożyłem «nies w mieszkaniu Koleyvi,Mariana 
Larczyrbeieżo, późniejsze ga ke.óziezune W dRodrie, przyj- 
sisgp na krucyfiks, 12 przestrzegać bedę eumieznie 
| wszelkie przepisy i ustawy statutu orgunizac, ¿i tajnej 
Filomatów oraz zachowam bezwzglęćnę tajemnicę jej 
| istnienia. Na crugi dzie”, taj. 23. listozeca po poluc- 
| niu, ućałem Sie wraz z innymi colegani , oczywiscie 
szliśmy cla niewetudzesia podejrzenia małymi „rugsami, 
na uroczysty otchóć, «tóry się oóbył gdzies w carewie 
dość daleko zu Cheinnem pod Gusrogaré przy PrzZezornyır 
rozstawieniu czujeń 1 zechowaniu wsvelxicn śroć«ów 
estróżności, o zegsjeniu i patrictycenya przemówieniu, 
xtóre wygłosił Ówczesny przewocniczący “iradzyi sci", 
późniejżcy prałat w ¿ozneniu, a Zumorcowany przezwiencćw 
poćczas Ćrużiej wojay światowej, nasLąpiło sprawozdanie 
ze Stanu organizacji, uroczyste przyjecie nowyci czion- 


j 
kćw, werde «tćrych byłen i ju, cexlumecje, a na zuśźcje |: 
czenie odéplewanie:" boże coś Polexz”. Tu dopiero upadio 
mi bielmo z oczu, Przejrzałem, Od razu poznalem ain 
jestem, a mivaowicie, że moje ojczyzna te iolsxa, że 
jestem z do na narodu o wysociej kulturze i cywilizacji, f 
«tćry był przedmurzem chrzecijaistwa i gywiłizacji za- 
| choćniej, Sjezyzny o chlutnej i sławnej przeszłości, 
a Cziś poniewieranej i ceptanej przeć jej wrogéw.daxby 
w ekstazie, cały oszołomiony, wróciłem do domu. Działo 


Się ze ang podobnie Jak ze éw.Pawlen Pod 


Laaaszzien, 
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śycie w oreanizac..i filomaciiezj._ 

Xilka zda. pragnę poswieció nasżej tajnej Organi- 

zacji. Na czele stał przewoculezecy oraz jezo żaBtękca, 


a 


poza tym sexretarz i skartaix, Na stanovisuo prezesa i 


ee 


wiceprezesa wyb@erone oczywiście taxich,xtórzy juz oć- 
sowieónie posiadali wiadonoćci z języka polskiego, więc 
albo be. uczniów z prosimnszyum suäplinsciese alte 2 co- 
mu szlacieciiego,. bewreLurz tiai ewicencję Lad stanen 
organizacji, a skarbni« ściągał drobne miesięczne <KłAC- 


<i na potrzeby orzanizac,i. Frocz tego zotowiązani by- 


| lieny płacić po 10 fenizón jazo Karę Za używanie w mo- 

1 wie niemieczsich wyrazów but gtrmaniznów. Poza Gym cary 
zastęp członków podzięlsuj tył nu śółka go j = Y ucz- 
niów, n2 Cutie Ktćrycn Stał «ĆŁąowy, Który sen najpierw 
zcać musiał egzumin i te pisemny i ustny z wisewni,hi- | 

N storii i literatury polsxiey. ¿Cowsey go ¿o2yslnse Stał || 
Bie kćłkowiczen czyli nauczycielem, Nauka oóbywałęeie ia 

Gwe razy tyzecniowe po . roCziny, Trzewedcniczasy i jega 
zastępce mieli grawo wizytewanis peszezcgclnych «63. | 
byte to więc prawdziwa Szkoła w Szkole. Naturalnie wyma | 
gate to ze strony oreśnizucji nadzwyczajnej ostrćżności, || 

| be «ażdej chwili moyis znienacka zascaczyé nauk, niz- 
Spodziewana wizyta nievotacanezo filistra.a przecież 

| przy „eme-Gwyn ocwiedzaniu stancji często gesto zaulądał 

| on do półes z książkami, czy niema werde nich zaxazanej 

"PDZEZ whacze pruszię destury. Au Qoi bierze, „Że A 

waruakack , miro tas wydetdogelanego apuratu solidyjnewe, 
przez Gziesiąt«i lat istnienie tej orgarizacui 10zostálo 
ukryte erzed argusowyni oczami Wroga. || 

Gztery ray do rosu otcoocziiiśny nasze glam 

uroczystosci Letecowe; n mianowicie 3 Maja, Powstanie Lid} 
Stopudowe, w grucniu ¿zie smierci śiczisewicza i Fawsta~ 
nie styczniowe. Lv pierveze obchodziliśny na wolnym 
powietrzu, w parewie, dnie óruwie alto w spuszczonya 
kościółku śćw.Ńaterzyny, de «tórege wyłom w murze otwie- 
Tai nau dostep albo gdzieś w prywatnym mieGzamniu «elezi 


Przy przezernym ustawieniu czujex, tszyst«ie te sbchady | 
owiane wielxim renantyznen, wywierady ne nas niesamowity 


urok. Wobec teze wezystkieze, ce Sig edsionilo przed 
oczyma mej cuszy, wszyst«ie inne preecnioty nauci szxel~ 
nej zeszły u anie na Grugi plan, ne pierwszy vysunęłe 

sie natych»iest studium języka polsxiezo, historii i li- 
teratury polskiej. Na nie rzuciłen Sig z Całym zapalen. 
Jaz dawnie, zapalaien się de języka niemiecriego, tac 
teraz tyn wiecej reświącałen siz nauce pólsckigj. Czyni- 
łem wypisy, uczyłem Sie całych zwrotów i ustępów na p3- 
mięć - zerliwie czytełem «Siążai z Liblietezi, przestu- 
ciowałen całą gramatykę (Ty: scie¿o. A rezultat teo neds 
zapału byt na rawcs nNieżwyśkły, rrzec nielxanocą, poaezas 
gdy w exresie Całego rozu były tylko gelsxie wypracowania 
domowe, to przeG vielxanoa, BTZEG zax0 .czenies TOKU 
szkolnexe trzeba byłe narisac wypracowanie xl3s0one .2£ 
dotęd każdego wyzrzcowania domovezo nie smlałem wyaenać 
samec zielnie, w «klasie jecrax tyten do tego zmuszonyje 

I a dziwo I Profesor inzarewicz mia zwyczaj przy zwre- 
cie posrewionycl zeszytów, odczytać nsjlegsze wyprac awa- 
nie jaxb wzorowe, Jus gdyty Pra elektryczny przeszecł 
przezeznie, kiedy prof.zezareniocz moje własnie wyEraco- 
wanie uznał za najleksze sime, ŻE, ¿yx sacneczyl, zacis- 
Rze w nim jeszcze tłędy ertnzraficzoe, Oc Ku/ca listo- | 
pada aż Ge zZuipiczenia wówczas rósu szkolnezo przed | 
kielkanoca uriynels Y miesiące, Tiel«ci sic musiał być 
mój wkład zapału i pilnotci z mej stromy w tę ćzieczin; 
narecews, aby w tax «rétein czasie osispnąć taxi rezul- 


tat, Czułem się poprostu jak wnietowzigty 2 teo pewoou. . 
Mathy na Wa Llanes 1908 epost Herat ra Aciimio, 
chen opony nta Th vin obj? wne Moi piha 


at 
| 
¿nów ¿exo koreretytor. 
w Cheimnie mieszkał niejaxi Latkes., Byi te brat mege 
probeszcza w Kademnie, Posiaćaż winiarnię, restaurację, 
«olonialke. był przy tyn Zzasrzysiężonym destawcę wina 
mszalnego. Materialnie był przeto cotrze sytuewany.Nato~ 
miast życie msłżećszie było zburzone, A mianowicie po~ 
rzuciła go Zena, nbóarzywszy zo dwojga Gziećmi, Franią | 
i Alexsym. Na pensji u Entséw był jasié s,dzia Niemiec 
z zacnodu iemiec. * nim te zakschsta się wiarolemna be- 
na i nieperas swyen obewlaązećw Żony i matki, opurciza 
sweją reGzins i poszła rezem z Swym kochanxien na za- 
chös nieniec, zoage sie (e Kolonii. patse: to epuszcze~ 


niu przez ¿ens powierzył wychowarie swych ćzieci nie- 
jakiej starszej pani ,Czarnowskiej. Ona też zawiaudywała 
domen. Kiedy przyszećlen do Chelmna, córka Frania liczy- 
is lht 14, Aleksy 17. Prawcopocotnie no solecenie swege 
trata, preboszcza w mojej wiosce roczinnej, wdwarc Eatie 
zwrócił sie do mnie, tym zawpiesował się jege cł:łopcem, 
Aleksym, i udzielał mu lexcji, acy jest wielkim leniem 
i zeniecbuje sie w nauce. Zdawaler sebie straws, co mnie 
znów czeka, lecz o6Gaćwić nie mogłem już choćby ze wzglę- | 
ĉu na mego proboszcza w haconnie, O ile sie w krótce 
przexenaiem, sprawa z tym alezsem jeszcze gorzej Sir 
grzedstawiała, niż te sobie ne rodstawie exreáler ojca 

| »rzedstawiałem. Lyi te S«ośczeny niepo,., lotuz, swawol- 
nix. Gczie co tjło co wytrojenia, tam był Aleksy, £iecy 

| bawił u swege stryja, prekeszcza w nadoinnie, na wakac act, | 

| to zaras w pierwszych cniach wsz2ysteie ¿ey pozakepywuł 

| w ziemi, zostawiejec im tylze iby woine,zeby nagły wyć 

| i skęnlić, lanym zndw razem wszystce ptactwo,jacie było 

w póćwórzu, kury, «acz«i, gsi, indyki, rosrýyczał Co 
chlewa i wpuścił na nie wszystkie psy. 10 też zro2paczo- 
ny proteszcz czymuryćzej go odesłał do cemu, nie noząc 

| z nim wytrzynac. Aleksy prawcopodobnie Stanewił rażące 

| odticie swej wyrodne, matii. biedny ten jego ojciec, 
dwukrotnie bity, ee rierwse, Że go porzuciła żona, 
a po wicre, de takim obdarzyła ¿o Synem, à bat«e te człe- | 


wiek spokojny, Sympatyczny, 8 przytym ładny i przystojny || 
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mężczyzna, Już wówczas pojąć nie mogłem, jax bardze za- 
ślepieną i przewrotas musiała być ta «etieta, l arturat- 
nie i ja w moje rece destać musiałem tak rezwięzłege 
urwisa. Lzie” w 6Gziej chodzilem ce nieve na uczielanie 
au pomocy w nauce, byłe to istne utrapienie z nim, 
Ojciec aoleci:+ mi nie żałować mu xijów i też tu tyły 
ene <sniecznie potrzetne, ale i to malo zemażuło. 

Kiedy mu od czasu do czasu gorzacnie wygarbewnien skórę, MŽ 
miast Się poprawić i uczyć, xażcerazewe robił się che~ 
rym i kładł się de łóżke i kazał Sobie ułaść przez słu- 
Zeca zimne Kompresy, Vino wszystk» zcołałen go przepro- 
waczie ze sexsty de kwinty, z kwinty do «warty, a dale) 
już ani rusz. Kiecy opuściłem Chełmno, ojciec nie mogąc 
już sebie z nin dać rady, zavićzł go do Chyrow5 w Mała= 
polsce, de zacłacu Q,0.Jezuitów, Ale i tam ćługe nie 
zagrzał, Został wydaleny. Zrozpaczony ojciec, wyczer- 
pawszy już rszelcie możliwe srecki, zdecycowal się na 
estateczay «rox, Zawiózł chłopaka do Komburga, wycupił 
mu Kartę okretewa, wręczył mu pewną «wetę na początgowe 
gotrzety b wysłał go de rełucniewej Ageryxi, SKąć juz 
wiecej nie wrócił, 


- Bl 
Y roli porte & aneur 8 ._ 


Wiecej rucodlsci miss Entke zu Swej coral Prani. 
było wówczas we wiesu 14 - 1) dat, ztćry o@rerla Sieg 
yal wiek pociruvajex, alecy to, już tuczić Sie poczyneja 
pierweze wzlety mizosnel, I Franię to nie minete. liczysz 
ot czajse dziennie na zorepetjcję rzaćko Sig z nig styxaten. 
s.Czarnewskxa tewlen estro je trzymsia. Dazu gewnece „Gd 
nak vedarzyia jej sie spogotnosć zblizenin się do mnie 
i wéwezse powlerzyta mi 'struszna* tajemnice.Ctéa powiec- 
działa, Ze Sie "szalenie' zarochaia w moim koledze sziol- ' 
nym, “usferscimicie i on ja Carzy wzajennorcia, be nawet 
udałe mM sip jeg przyciać list, w «tórym je; swoje alexty 
cla niej wynurzyż. Una Ly au Chciała cópowieczieć w ten 
sposcŁ Listewaic, ale nie wie, jakby mu to przesazać i 
eyta nnie błagalnym głoSen, a racze, szeptem, Czyby: ga 
nie czciał w tej weajeanej ich «oreszgniezc,i pesreani- 
czyć. ¿č wielka „otowdzcie tig na Go ZyocCziien, obiecując 
sobie 2 tego Guzo urozmuicenia. a tax tez Lyi0. natomiast 
perozunialen Sig « mysi «oie;;av, La Stancyi, ke ¿ny oc | 
uesny list Lyczieny ostrcznie otwierac L po peso prZztC.;- 
taniu Zaiesiać, Y dopiern wtecy będ: go WDęczał aGrecatode 
| 4 też przez dłuższy Czas mielismy oxronne gaudiun z czy 
| tanis tych przedwezesnyci, nawet Gziecinuych L ŚroGŁe G6— 
iwnych wylewów uczuć miłosSnyc:.. Nie trwuły ene jecna<« zu yt 
dlugo. Niebawem ulotniły Się ve przedwezesne amery z je- 
nej i Grugiej strony, a ay pozbawieni zostaLiemy tej zu- 
tawnej lexturj. nychło serawa poszis v ZAromnienie, a oC- 
żyła cowiero po gunicksa le latach tardes nłesanowitym 


epiloziem. Otóż Ledac wikaryr w derenowle nodihrca w ere- 
nie reztanionych selci opkowiecziułew i ja ten kawał.LtĆŻ 
Bctuóxę do tego Gat mi doktor bzucaliSzi, opowiucająC, jaś 
w swej żenie zakochał się już ¿exo ucze. wyższej «lasy | 
w gimnszjum v Chełmnie, téras wówczas Lyła ucienica we 


wyższej Szkele dziewczet również w Unesinic. NiEG; Zdał 
maturę poszecd sig oświucczyć co ojeu 6 Tae Jeno córki. 
"tedy ejeisc jećnuż z miejsca wyrzucił go za Crewi.inacze, 
atoli „otrastevużł ge, Kiecy 50 raz wućĆry przyszecć4 już z | 


Cynlonen dextors mecycyny, wtedy już przyjął ge Życzii- 
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wie i rgxi córci mu nie odmówił.Opowiacając następnie Ue 
moją »rzygocę, Czyż mogien przypuszczać, Ze ona »eciag- 
nie za seba przykre zsrzyty ? re pewnyr czasie ¿esten 

w Cheinnie 1 ¿ax zwykle wStąpiłem Co máesexguia betse- 
we, Pycheczi rakia, JUG 0970.44 panna, Uaizecseui ELO 
Klasewe.® Kolegi BLKOLNnEGE, WESOWSKIEJO, WOWCZAG ELSLOŚLI 
w Cneamsie, stresenie zadesona, lecwie mi riak pocalas 
Pytuns"Co rani Cale taxa xweéua?, A Gila zeczyna wile 
ebsywywaé zarzutawi, że ya Zulesiawiden Opowiucająć © 

jej młoćociennych fiirteci, co Six conlos:e ae ¿ey ná- 
rzeczoneyo i ce on teraz Lęćzie e niej myzlal. "Ależ 
pani, przecież ja w tyn dziecinuym airce ai dla @sani 
nic ujemnego nie upatrywalen ani dla siebie, Że w tya »o- 
ćrećniczyłem', vecnaa ś.śrlauie nie Gaża Się tym arsumelr- 
teu przexensé i ŁaGąSaną opuscliew. Trał cnciuż, Ze wra- 
CójąC 2 comu babeo trafiam na ulicy, Je) NADZECZOŻEJG 

i pytam go: 'Ce to gest z tą Sprawa?".A on mi ne to: “Gius- 
stws to, ja Się tym tylxo uLawiles} 3 list anonimowy rzu- 
cizsa ĉo Koszby ale moja nurweczona barczo waigłó to So- 
tie de serca ~ cupedule niegotrzeLnie". A «Vo Lyi autores 
tego anenimewege piona 7 UtÓŻ wabsnie żona LLesä. JEJ 
ns¿mioCsza siostra polowałs ob Cssonscie su, JAKO au Calc. | 
partię dle sieŁie, Chie siestrzyczwi ztierały skwapliwie | 
materiał na ¿ego nerzeczena, aby go Eałonić Go zerveñia 
narzeczeństwa z Frania. Loprawcy, zazdrość to prewcziwie | 
krzyćxi grzech. Nic te jecrex nie ponozio.-.renisyitóre, 


cała przeszłaćć było bez zarzutu, wyszła za mel 28 UBLOw 
sxiere. A on, Który Bóźniej Zu ery Ssanacyyncj zostal Zwol- 
niony z urzęcu staresty, osiaci w Toruniu jako acwexal, 


zczie wystewowak ¿exo C2ielny obraca w roznaitycu »rece- 
sach ;elityczaych, u so wytuchu li wojny światewe,y zestal 
zamercowany przez litlercuwców. 


ly. AICA Wwrżypaciy moje imieniny po raz pierwszy 
w Uhzimaie. Az Coted obey mi byi etekóc imieninowy, tu 
Jecnax było inaczej. Pył to dzie. eobotui. ięlećzy mi 
vrzystwoili w zieleć zrze4ło, sostawili pizeóemsię na bta- 
le kwiat i woczeli mi saiacać Życzenia, Pan Patke przyj- | 
8253 ni gusiefex wegiers«ie,o W1n8, FTAWORIWEL "wina ja 
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Nesozy obciód imienisowy. Fatalne ¿eno następctwa,_ $ 


nigey przed tym w ustach nie miałem, e pewno i inni 2 
moich kolegów. Te tet gasioyex wnet zestal wypróżniony. 
Pesłałem po Grugi, tysbardzie,, że, <iećy sig chłopacy | 
Gowieczieli, Ze na naszej budzie jest »rawóziwe wino, 
zLiegio sis ich więcej, Siecy sis na domiar ćaowiećzielji, 
ze tex łatwe można na moje conte ten selacheiny naać, | 
otrzymać, już tez meje, wiedäy jeszcze »osłali ge ¿ dal- 
Sze gasiorki, © ten smosćL już wszyscy uczestnicy ped 
dobrą byii Cote, nejwigce, yecask SZułrenęłe anie, ¿exo 
¿e ZWUSZBNY Ż każym nowesrzytylerm 2 news LrąCać Się 
cieliszkiem i pić ne Swope’, Zdrowie, ce w rezultacie 
jećnax wręcz wrzeciwny oćnlosłio sxuter. odo CZzyło Się 
tewiern na tym, ¿e wszyscy inui uoi «oleczy e własnyci 
siłach Gestali siy co śwyci. łóżex wzgl.niesSzKa, , 5 aule 
już trzeta było tezwiadness ułożyć na sosiuniu., KASTE + 
ny Czie” byte niedziela., © „ocz,) tylo naboże, stwa yin" 
nazjalne, Fei xendornitorzy „asos zdołali ois pecniese 

z łóżwa i ¿ójeó de «ościsła, va też prótewtier i to 

nie jeden raz, ele cc}, ciedy za każdym ruzem isłewa, 
Ciężka jax ¢iéw, Spaćdała suma na voduszxe, A kiedy usi- 
iowader wstać, ciemue «ota wirowały mi w oczaci a Sla- 
bość, blisxa omćlenia, ogarniała mnie. Vusiałen wiec 
zrezygnować z sBćjścia de zościoła, AZ tu naraz otwie~ 
raja Sle ćrzwi i wsuwa Się Co coxoju prot.icenspiss. 


cimpy pot mnie oblai. Nie tyżem w stanie w pierwsze, 
chwili ani Słowa wyerztusic. óreszcie zcobytem się na 
usnrawiećliwienie ze, niectecnosci w «osciele 20,9 Cio- 
robą. Pret .woenspiss mir? Ligjonemizg a zwłaszcza wej- 
rzenie lisa. ha moje tlumaczenie rozejrzsł si; pe bo- 
soju, 99 ercanyel Lutelexeh od wina i całym nieporzud- 
zu w voxeju, Szyćerczo się usuiechnał i chcho, ¿ax 


* o NN 
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wszeci tax i epuścił pokój. Po wyjsciu ego zacząłem so~ 
tie suszyć złewę, co co licia mogło so do naszego poxoj¿u 
s»rowaczić ? Frzecież gesvocarzen «lasy naczej nie Lył, 
Z nami nie miał żaćnycł lekcji, Fo co en Się zjowiz tu ? 
kyjatnienie tej zazodki otrzynulem Cdovicre x venieczia- 
lex. Jeszcze yrz» lekcjni zawezw3ł mnie Gyrextor do Ske- 
bie. 2 wielcą otową szedien do jego gabinetu. Ayslułen, 
że bedę miał z nim cizżęy rozprawę o te Imieriny. Tyn- 
czasem dyrskter zuseinie łagocnym głosem pyta:"Xte w se” 
bet; tył u sans na imieninach* ,iyliczyłem wszystkich, 
veszczę raz sie pyta, żetyw sotie dobrze przyromuluł,czy 
wszystkich podałem, o namyśle powiadam 2acw tak.I jesz 
cze trzeci raz to powtórzył i tę sama otraynai odnowiedź, 
"A więc, rzecze dyreater, Iziałewski nie Lyi u pra"? 
Musialen wobec tego zgecduie 2 prenda sBOtwierczić,że nie 
tył. Teraz już 2rozumiciem, że dyréktoroai nie croczile 
zgoła o ten aéj ochóćć imieninowy, u raczej o ebcte 17ia2- 
lowsxieé ge. "iacone było, że izisłowski w swej sustocie 
, nieraz urzęczał wraz z jemu vslotnyał xompanaai nocne 
awantury, Tziałows«i tywsł u manie sprawie czlenuya goź=- 
ciem. Przychocził da nnie go to, by edrzynac ocemnie 
ézienue zaćania szxelne, Żeby zapewnić sobie na wszelai 
»rzyradex w razie czezo swoje aliti, welaz ni wbijeł de 
głewy:" Ty, Słuchaj i spamistaj sotie ćotrze, «ażcoraze— 
wo, kledy Sle będą Fiebie pytoć, czy ja byłem u wi oi re 
ty powiesz, że tex, ze ruzea odrstislismy lexcjo”. 
A właśnie y ten wieczćr Lzialews<. u enie sie tył, ale 
tył czynny zczietncziej srzy jacieja grukej awanturze. 
Ce te Lyło, nie mazlisray sis ćewieczieć,ale musialo te 
być grube wykroczenie, skoro ¿o jeszcze tego čuja rele~ _ 
goweno z gimnazjum, A Lziałocwii był ns pensji u roi. 
Roenspissa, a Jake Syn tosgatezo zienianiua był Cotrze 
płatnym zlieatem, 3 Foenssise był zacłużeny po uzy i 
przez to y Ciązłyci turasabach sieniężnyci., fFićccznie 
rane tej zrytycznej nocy, «iedy Lziałowski Cexenai tej 


nocnej afery, tiumaczy? Się przeć Foenspissen,Ze on uie 
aćzł być jej Ssrawce, sdyz tył u mnie na iaieninuch, 

I te właśnie s»owecowało jege ranana niessoc¢ziewsrs wi- | 
zytę u mie. “lézac w naczyn »pexoju próżne tutelxi 


i micixi nieiad, wySzećł przucewocsbrie zaceveleny upa- 
trujec w tym włażnie sotwierczenie prawczirosci usarà- 
WieCiiwiajaceso Sis tiumaciebia swego Buwila, Jakiez 
tecy ausizlo bye ¿eso rozczarowanie, «iedy 2 myCii zez- 
nal się przeéonad, że tas nie LyłŁo Y A mnie cosrancy 
przy bacaniu przes Ojyrextorá zupeanie wyszło z pamięci, 
ce wi whijad stale Co piowy Lziełowsai. A nawet, udybya 
byt i o tyn paniętaż, w danych exolicznesciacl nie byi- 
tyn w stanie złamać przeć dyrexteren. Lyrextor też był 
tak roztrosnyu i rozSącnyn, że nac te Bpjs Sprawę imie- 
ninowe wrzeszeci Zuseinie Co Rorzedku cziennese. nieba” 
wer etrzynaliśmy sromecyjne świadectwa 2 siódme, de 
ósmej «lasy, a moje świadectwo naletale Go najleeszych 
i w serawewaniu figurewało zućw "sehr gut". Natoniast 
lloenseisa ni Żadne miarą nie darował, że te Z noje, 
srzyczyny utracił tac rentującezo sis wu pensjonariusza, 
w miejsce «tćrezo Już drugiego nie zdobył. bodaj że fa- 
tua jazies muie przeslacowało, Że w dame) i cziewiąte; 
zlaste gimnazjalnej caslazi en aż nadto sposotnesci, by 
sig na mnie w ja«najbezwzelędniejszy sposcb za te 
zenmńcić, 


4 Seronacn méciweso »rofesora. 


Pabyt w Ćsnej «lasie gimnazjalnej, e również w 

oststniej cziewiącej zostai mi zamącony, bo wprost zatru- 
ty szycanami i pozbawienyai wszelcich skrusuiéw bostępo- 
waniem wzelęcen mnie ze strony uściwege profesora Reen- 
Swiasa, Mały, o lisieg twarzy, 9 bystrych niesrokejnych 
oczach, w stałych tarapafkch pieniężnych będący, a mają- 
cy «ilxa Gerosłych cérex na utrzymaniu, nie mógł wi wy- 
baczyć, że z mojej przyczyny stracił jedno z najlepszych 
¿ródel dochodu. © stesuaru do ucznićw nie «iereważ sis 


żadnyun peczuciem serawiedliwecci, a preeciwnje caprysex, 
sentymentem, a »arzede wszystkim otrzysywanyai łupówzami, 
2 ćrugim roku veso sobytu w Chełanie zuieuiien stancję; 
Prze prowaćzejąc Sie do Comu na ulicy BrUuczindzgie), de 
»bogaczów, gdzie się znajcowała drogeria a srzy niej 
DTestauruc ja, Geked sis zbierali profesorowie na "po 
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krzewienie", lieraz obserwowaliśmy, gays Z eocwórza moglis- 
my ebserwewac, co sie w lexaiu dzieje, gaa zwłaszcza przec 
zażo,czeciea roxu szdoine ge ten i ów z OJCÓW zagrożonego 
nieotrzymauies promocji ucznia viecziós sobie razen Z 

svof floecnusissem, trecajac Siy trzyjaznie, poxlepuyal Się 
eo ramieniach seufale lub sgcizkagac sobie Serdecznie rece, 
ce oznaczało, że ĉotite targu., veeny w zeszytacn i wewla- | 
deciwach dawzł zusełnie cewelnie. Saceane p»pastwid się nie- 
'miłesierhie, Toczreślał al każdy przecinec Opuszczony, 
każdą kropkę, Specjalnością ¿ego Lbyia, Uznawanie mejo pis- 
aa za nieczytelne i przecreślanie mi całej pracy, « juz 
szczytem byłe, zieóy wyliczui nazwiska tych, a«tórzy oden- 
nie ściągnęli i uczynił adnotacje: "abgeschrieben von den 
unc dex, deshalt “ungeniigenc". Miał on 2 nani Gua beda, że 
wówczsE 29 najważniejsze uznawane przeećmiety; język nie- 
miecxi i ¿aci ssi”. Feniewa* uretlies Sobie w tyen erzec- 
mietach silny fundaneat, bytem w nich cureinie sewny,ale 
cóż moglea zoraczić na taxis fulszersiwa ? nazu penita 

w wysracowaniu xlasowya 2 języku niemiecaiezo Casa «lisa 
chytiła temat, a ¿e tylko Sam 2 całej «lasy go własciwie 
pojałen i wyprucencion, ale cóż z tege, ciecy tylxo otrzy 
malen ocenę "20y genligene". Cais «lasa sig e te oburzyła 
i się z nin 6 to kłóciła, ¿e to «rzycząca Dieszrawiecli- 
wość., On został rzy Swoim. Uźoronowaniem „ścnax byio 
wlesienie mi czwćrki w £yisdectris z łaciny na sierwszy 
kwartał, %reczajoc mi świadectwo, ¿Gyi bys zarsżem zos- | 
nodarzem ósmej «lasy, wycecził ironicznie przez zęby: 


"Wiech Yan sobie te ¿ecynky 2 grzeszłej «losy dotrze otej- 
przy, ema u anie iaaczej wyglaca". bytia to pierwsza Cczwóxr- 
«ajjacą <iecycoluniex w świkdectwie otrzymałem, otacowi że 

te 613 mnie wielkie usoxorzenie i wywolsio U muje wielcie 
»rzysosbienle..traciien zupeinie Cheé Co nöusi, LO, póź 
nież vocóż sis uczyć, ziedy i tak to za mic się nie prey- 
da? Y niemieckim też wlesi¿ t;lzo łamaną treyxc. bzła to | 
i cla całej «lasy wicoczua Xréyczaca niessrswiecliwose, | 
ale có? aigles począć ? Pos«arżyć się cyreztorowi ? 
Nauczyciel zawsze «Jers. Tostanowlies wobec tego prze- | 
nieść sie do innego ziunazjua. Zwierzyien się z tym 

Batcemu., dracził. mi oświadczając mis” “teci Bau: tego nie 


reti! Na razie tece spozojny, ale géyby ulał on się aż 


zarzacen, Uchwalono riwnle, roczny zjazd delegatów po- 
szezexólnych »lacöwex, ujednolicenie »lenu i erożramu 
nauki, równego dla wszysteich sluctwea oraz i obowiążzci 
doneszenia poszczesćlnya »lscóweos @ «22dy3 wyualorya 
z erwenizscji za lenistwo lub niemoralne prowaczenie Sig 
człenca, aby zapobiec senownenu srzyjęciu go do organi- 
zacji w razie jego przeniesienia się do inne, wiejoca~ 
weści, len ostatni właśnie punt przyczynił sig niestety, 
Go wykrycia później tej organizacji. Głównie przyczynili 
si» do przeprewaczenia tych reform studenci z Małosgolski, 
zasaćzie były one ćotre, przyczyniając się co padnie 
sienia sezlenu organizacji, «kryły ¿ednex w sotie niebez- 
pieczerń.stwe łatwiejszego ick wykrycia, z czego sotie 
nie zdawali sprewy Studenci z “alepsolexi, gazie była już 
całkowita swoboćB, 

Odnośnie zjezcu delegatów, to dwukrotnie brałem w 
nich udziałą raz w kydzoszczy, Crusi raz w (aa stu, 
Przygominaa sobie dobrze, jackie wrażenie wywarła na mnie 
wówczas byczoszcz. Chełmno miało tadi co tądź Charaster 
miasta polskiego, Choć i tu wszystkie napisy musewo były 
niemieckie, języz poluxi rozbrzmiewał na Każdym «roku. 
Inaczej tyło w vydzoszczy, Y Sobote, w Czie. roloty, 
prawie nie usłyszałeń ua ulicy mowy polva cj. ASZęćzie 
tylko słyszało się Sewabs<i język. Viesexallinmy u ¿jee 
xichs pat stwa Eogusiawskich, nieli ćwuch synéw, w naszya 
wiexu. Naleieli też de filonatów. O dle w scbots rzucała 
nam Się w eczy I uszy nienczyzna, te znów w nieczielę w 
keściele, »eza Kozciełem rozlegała się tylo mowa solex 
i wtedy poznać tyło modos, Ze byćzoszcz to jecuax uiaste 
nie niemieccie, tylko że Żywiół selsxi te świat pracy, 
rzenieślcicgy, drotnaxuriecki, «tćry w ¿ni wowszedzie 
zajęty był pracą srzy zawłacach pracy, warsztatach, w 
Sklepach, »edczas „dy hiency, jako "naród panów" miał 
możność w dzie. powszecni wadesania sie po ulicach, 

Bądź ce bedz kyczhoszcz byłu silnie soćriewczona przez 


Wejske, rzesza urzędaiźów, kurców i innyci luczi w2ko- 
gaconyci, którzy meli wieść życie prćźniacze, Gorsze 
jeszcze tyłe wrażenie z pobytu w Gdaiscu. lu już nien= 
czyzna góręwała wszechwładnie. To też mimeweli narzu- 
całe nan Się pytenie: * AZali Gćaiex może jeszcze 


Odurofuastona! O. 


A 
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do tego Stopnla posunad, by narazić ms szwanz aż Hana 
pronocję, te ja man ne niego bicz. Cn u anie siedzi tez 
głętoke w kieszeni, że od razu nogę go eniszezec.” Nie 
wien, czy ».Latse dal © tyr Go zrozumienia Roensplesewi, 
bad? co kadi czwerek już mi odtąć więcej nie wlesiał, 
a trójxi, chociaż i te tyła wielka «rzywóa clea mnie. 


Z inue zaćw strony pociecha i zaceowolenie, 


Te przyarosci i upecorzenia, gaxich ssrawcą był 
éw mściwy profeser, osiadzsia mi i sprawiała, że Je łat+ 
wiej zniosłem, przynależnozć co Filomatów. Uprawy oj- 
czyste, przejęcie sie losem i niedolą Ojczyzny wysunęły 
Się u mnie na plan pierwszy. Uczyłen sie pilnie „ęzyką, 
Literatury i historii ajozystejo Nieciuge też trwał okres 
ezo res w «óćłku, Zdalem - wedlug erzepyisu egzamin 
piśnienny i ustny z histerii i literatury polskiej i zeo- 
stulen «Ćłkowyn, obtałem gie więc nauczycielem irnych. Nie 
pamiętam już wszystkich, Którzy przeszli Brzez moje «ÓŁKoe 
Jednym z nich był Felcheim, który po wykryciu tujnej tej | 
organizacji i wydaleniu ge z winnezrjum udał sis de Usern. | 
i został tam księdzem, gózie Stał Big autorem «sig treš- 
ci relisijnej m.i. i «onzorchucji Fisma swe, £tóra gusua 
jest i w naszym kraju. anny znów, niejaxzi lomu:.S«i,rlv- 
nież zostes «sięCzem w ttanuch LjećnoczonycH, trzeci Vol- 
ski, stery Gls braxu Gowoććw został uwo.niouy w procesie | 
toru'sxia, został kSisczem archiciecez,i gnieżniessziej. | 
N naszej organizacji za mych: czasćw dokonały się różne 
przeobrażenia, Frzyczynili cię co tego przece wwzystklem | 
aksdemicy. OCówieczali nas akademicy z axademii lexar- 
skiej w Gryfii, częściowo z wrocławia, ale ta«że z ało 
aelski: 2 Krakova i Lwowa, przywożąc neu zekuazane na | 
terenie pruskim pisma, jax "Texę,tszecheolskai inne". | 
AŻ dotąć każda organizacja w poszczezćlnych sreaowiskach 


Żyła swym własnym Życiem, nie wiedząc »rawie dedna © 
drugiej. Stucentom udało się przeprowadzić sod tym wzylz= 
Cem zmianę w tym «.erunku, ze Stwerzeno łączność geri-- 
dzy nami, rowziązawszy je poc jedną uaucbucówaę: głównym 
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wrócić Ge relexi ? " WMłoćzie'cze jeńna« umysły nasze nie 
s»oddswały się zwatpieniu, wierząc nieziomnie, że Góuntz 
jeanuk <iecyá beczie 4 powrotem »polcaia, M naszym mie- 
Gzieńczy% zapale zdawale nam Sie, ¿e to właśnie my,210- 
gdzież filenicza, pogrzetana Cjczyanę wydiwigniery z grobu. 


ides stewie’ skiej wswólnoty._ 


ee 


Zawoznawszy Sle z histeria Peolsxi i niece Lepiej 
z Czlejari innych narodéw siewiaiskich zacząłem sobie 
miraże © przyszłych lesach nietylxo Polsxi twerzy¿,ale 
i innych narodów siowis/sxich, całej Stowia ezczyzny. 
Folsxa eczywiście, Samo w Sotie sie rozusłe, musi być 
wolna, ale nie tylko Polska, ale i inne naredy sło- 
wiais«ie, które jeszcze za mych czasów w znicznej Czyń 
ci sedzielały los Polexi, ticas w niewoli u ebczch na- 
rodćw, hf mojej mioczielcze, řantazji tworzył sie miras 
wolnyck naroóćw siewis sxich, zwiazanych wspćinetą ¿er 
«o równi 2 równymi poc przocownictwes Polski jako nsj- 
bardziej ucywilizewanege nsrocu siowiaissiezo. AZ detąc, 
tax rezumewalen, cziejową role w Luropić edezraly nsj- 
pierw lucy roma exie, a kiecy one si; przeżyły,na arenę 
¿ziejowe wsterily ludy germańskie, które obecnie prze 
żyvają ewes okres szczytowy, so «tórym staczać sis beca 
w dćł,a pe nich przyjczie «ole, na lućy siowla.skie. Ta- 
ka logika rozumowania wydawała mi Sig tax realna, że nie 
wątpiłem ani na chwilę w jej urzeczywistnieniue Te tez 
ab jąwszy myślą i sercem Folsxe zacząłem moje sentynenty 
i marzenia rozszerzać na całą Sthowaczyzng. Palitem się 
de idei pansłowia'sziej, ale nie panslawistycznej, jak 
Ją pojmowały wówczas właćze moskiewskie. Narez jawia siz 
w gimnezjum jakis starszy już jegomość, podając się jako 
" russisch yerrUrter Sprachienrer" z Fezarebíi i soleca 
gig dyresterwi de uczielania za drotną stosuncowo ariar 
opłatą uiesięczną= bo 4 marek = chrinyn de tego uczniem 
Języka rosyjscie,e. Nazwisko »oćał Murawski. Lerowadzili 
go do Chelane oficerowie niemieccy stacjonującego taa 


pułku strzelców, celem uczenia się języka rosyjszieceo, 
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Lyrexter Preuss pozwelił uczaies trzecie najwyższych «lis 

na branie uczlału w lexegach. roczetxowo zgłosiło Sir ĉu- 
że uczniów tak Polaków jax I Niencćw.niedy się jednak prze” 
xonali, zwłaszcza Niency, ¿e te nie Zacna zaLawka, 8 po- 
trzeba plinesci, najpierw oni oćpuGli, ale powoli od paGu= 
li 1 solscy uczniowie, geen BO Crugiz tak, ¿e ne placu 
"boju" pozostałem przy «<oncu ja sum ject., reniewaz dene- 
mu panu nie oełacało Sie już dla j¡ecnego ucznia przycto- 
Gzić Co Zinnazjua, to ja ce niego uczeszczaten, zatierajac 
«ażdorazowo ze sobs "tabuxu 1 woćzoju”, be 2a tymi 3yec- 
jałami on przepadał, Jednuz op:acal ni Się ten wyaatex, 

to był en fa«tycznie nsuczycieiem, sdyż uczył prawicłewo 

i syetenstycznie zramatysi, xonwersac'i i piśmiennych 
ćwićzeć. Luio u niego skorzystałem, Przy aojej ceść łat 

wo Chłennej panięci poczyniłen dos znaczne Postępy 
zwłaszcza i w «suwersacji, pay2 reamawislisay ze Sebs pe 
TOSyjSKU, l może byłLy: dość cebrae opanował języ. ro 
syjs<i, sayty naraz niessocziewanie rie Lyl nastąrił 
«oniec. Pewnege razu przycnoczę jaz 2wyxie na lexCuę; 

sukam co Crzwi. Furawsx«i mi nie otwiera. Legiero na del- 
sze usorczywe pucanie arzychoczi Jakes puni i poviada mi, 
że p.furaws«i nagle wyjecnał. Lopiero później cewledzia- | 
lem sie, że był poszuciwany przez wiadze rosyjskie jane 
zrymineliSita, » nauce wiec języ«a rosyjskiezo nastasiła | 
erzerwa, ale Clay GSiSzy nastąpił jeszcze w ueminariua 
Luchawnym w Pelplinie. 


1 ce ¿la mnie z tego wynikło. 


Ietarłen wreszcie de J-tej «klasy,estatniej ,gimnaż- l 
Jalrej, de wyższej prymy. Nie aaiuł mi aćj “wrzyjaciel" | 
wiepić czwórex w swoich precómiotach, Choć te trójwi z 
języza nienieckiege i lacis. ere były i takže wielce | 
«rzywćzące Gla anie. Ale ostatecznie Bogocdziłen sie Z | 
tya. Fowsli srzyzwyczaiłen Się i če tych chrenicznych | 
juź szykan przewrotnego pedaroga i otrzaszałem Sie Z | 
ning Na jeże drwinkewe i prowokacyjne sytania, ecpo- 


wiacałem równyu styiem alte gdy Łyły zbyt úreínisce, 
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wogóle nie oczoniacałem. Ah srzeéwiadczeniu, że przecież 
Cos umiem i w najgorszym razie mósibya Sig Zuiesid a A 
matury góźzicindziej jako exsträngusz, zacząłem się jesz- 
cze ELawisćgźtercea, ce mlale ten skutex, 2e nabrał cla 
mnie pewnueso rerpextu. Fyncvasem zaszło Coś taxiesa,ca 
stosunex jeko ce mnie ¿deszcze tarcziej zacumiło, a na 
szwank megłe narazić Całą moją przyszłość i to axurat 

pci roku przeć natura, a było te tux: W gianszjach nie- 
miecxzicii tyło wolne, tym stiturientow, ztórzy srzemaćli 
w eszazinie przeć wielxanece, sowtćrzyć e„zarin natural 
ny prese jesiennymi jerlani. Neszte ucznićw pisała ree 
zea z nini, ale im tyły te eryce policzene tyixe Jaco 
zwykłe zadanie klasowe., Ż języka niemieckie.o był cla 
nas terat kisteryczny. Erzmiai nestepujaco: "Las all- 
mBi:liche lłuwachsen Preussere unter cen grossen <urfttr- 
sten und den folgenden Gohenzollern" /lrowolny wzrost 
Frus pec wielaim elesitoren i następnymi bhenenzollernuai/. 
Tu trzeba byłe soruszyć i Sarawę rozbioru rolsxi, na 
Skutek étCrege irusucy poszerzyli granicy panstwachi- 
Sterię wyaiacsı nan niejaki Malotaa = zniemczeny Kae 
szuba = ożeniony z luterxą, ale ćebry praxtyxujacy <a- 
telix, Fodziwielismy jego siły weli i ducna zaparcia 

Się. lodcezas Fly preBz cuły roc bynajaniej nie gardził 
alkoholen i tytonies, w czasie całego wielxiege postu 

ani jecneso ani crugiezo narzotyka nie wzial do ust. 
retym ecznaczał Się od hnnych profesorów jeszcze i tym, 
Godatnio, Ze, kiedy inui utrzymywali u cietie dobrze 
płacących ucznićw, wśrćć nich znajdowsi się nawet i | 
ayrektor Preuss, Który aiał u siebie Syna Legatege cup- 
ca w udals«u, w dedatzu zyda, to Valotxa nie tyl«o nie 
cerablał Sie w ten Seosct, ale nawet praeciwnie dara? 
darmowe obiedy tiedniejszym uczniom, Utćż preft or, ten 
»rzy wykisduniu uistorii stale skcentowai, że w histo- | 
rii uwydatniać się winus srawda. Ja debräc te sobie 

wziąłem Co Serca, Jus pisać wrawóę, to ¿a ją 58piSZĘo 

niech big czieje,ce chce ! Masisułen tecy w owyn wy- 

przcojsaniu cesłowrie take", ¢war hat Preussen durch cie 


Teilungen Folens sich wichtize lEndergebiete angeeiz- 
net, cech war Gas nekr ein relitischer ruut als eine 
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gerecite Gebietserweiterusg, was sich Irüber ocer später 
an Preussen richer nuse" /trrawczie prize. rozbiory 10. Ki 
rrusy przywłaszczyły sotie znaczne otszary zieni, była 

te ateli raczej velityezne grabie2z niż sgruvieciiwe po- 
szerzenie sranic, co wręczej czy później na frusacz Po- 
aścić sis musi/. Nacisaken te tax »rawcziwie ex Uun- 
dantia ceréis /z pełni serca/, nie usrzytewniajsc sobie 

w danej chwili, jsxie by to mogie pociagnal za soba «Kore 
sexweacje. 

Fo usływie cwuch czy trzeci dni prof.ieenspiss, 
wosrawiajac zeszyty nstenal Sie na te zwroty, Pecercsdid 
je xilxaxrotnie czerwonym atrumenten, a nu aarzinesSie, 
zeby to od razu czytającemu socpacie, nasresilld «ilka 
wielsich pyta,niców i wykRrzyuicón. XICtxo golym przy- 
chećze Co anie dwaj pozostali mu jeszcze pensyonuriusze, 
a mai Koledzy clasows deńie TessBSii ,5yu Żiezlanina 2 
Roscieruziejc 1 poprzednio wymieniony Kusterschzid i 
sońluGają: "Na boga, CÓŻ Ty nasizeł w bie wyeracoewaciul 
ieć stary /Boensbise/, <iedy to srzeczytaż,jacby eszalałe 
Ctiadu wcale nie jadi, a biegał w xeło stołu i sluś i 
fot ie się odzrażał. Con Ly właściwie takieze napisał 3" 
pytają. "Cor ja nasisał ? odseviadav, prawózm navi5sał 
i tyle". "No tak, ale ce z tego wyniknie 7 “yleja 613 | 
chyta edrazu";a¢cwis. “Co już z tego tędzie, to bezie, 
ale niech się nieaczury preynejaniej raz srzwcj cewie- 
dzą”. Udawaien tu zucha, ale w rzeczy Same, Blurie mi 
sis zrstiłe na cuszy ! Lopiero teraz bowiem uswiucemi- 
że» sobie w całej wełni grozę mego połczenie, Fonyslaien 
sotie o tyn, co nie tylxo ze mną Się stanie, jeżeii 
mnie wyleję, ale jue taki los zuiesie meja uxochara 
matka ! Następnego cuia była recenica zwycięstwa Alem- 
ców woć Secuned. Eyi to ciel wolry o nuuk..Wiaust 
lercyy był vyl«o axt uroczysty w auli, u po SÍa alto 
czas wolny alto „axar WYCIECZKA, Lłosnie byliray w «lu 
Sie, Czekając na Cuvenek, wżywejąCy nas Čo aćjscia na 
aule, zey wsada co «lasy noensaise trzymając jedynie 
aój zeszyt w rexu, rzuca mi ge na ławkę i «rzyczy 
zjadliwie: "Nastenstwa tej tezczelnej srowexacji $o- 


niesie pen niebawen. Zobaczymy, na czym Sie to s«eńczy", 


| aż 


| Fe uroczystości y auli kaze vi dyrexter stawić sie u bie- 
tie w garinecie, Gay wszedłem, zaznał Za mna Grzwi na 
<lucz i »ózywa się ner*«owe: "Co Pan zrobił ? Czy Pan nie 
zdajr sotie Sprawy, Że te noże fara zarz skręcić i to 
oxurat teraz, Kilka niesięCy przeć catura ? A niech gan 
| nie liczy as to, że we wydaleniu z tutejszego glanażjum 
za te Sweje szalenstwo ueze Pen mieć wicexi przyjęcia ¿e 
¿of innego simnazjua". Odpowiecziałem au: "Panie Lyres- 
torze ! Ja srzecież tylko prawde napisałem tax, jak nas 
uczył »raf.Yalotka, Jak te bowiem mena inzczej oxres- 
lić zagrabienie wśrćć wexoju innemu nareéewi jego wlas- 
nej ziemi i zoztawienta ¿o niepodlspłesci ? " « swojej | 
'replice dyrektor usiłował mnie »rzex<onać, te wobec 
anarchii, która w Polsce zsiatniał3, a «tćra z łatwośm 
| Cla udzielió sie negła i Fruson, król pruski, Fryderyx 
drugi, tax postąpić musial! FPrzyznałe: mu w tyn siusz- 
ność, że rzeczywiście Fols«ę ogarnal nierzad, ale na- 
réc polski zdobył sie też na tak wiexoponny czyn, ja« 
| uchwalenie Konstytucji 3 Maja, zapewniająca nu jego 
edroézenie, a «ról »rusxi wiasnie wtedy, nino zawarte~ 
go Z rolską uaładu ją zaraćził. Na to ai Lyrekter, wy- 
ccerpawszy Gwe argumenty, rzecze cosiownlies"Ach, was 
wissen Sie Junger Mann, von der none: dositye 7 Können 
Sie nicht das Sprichwort "kleine Liete hingt aan, | 
grosse lässt man laufen" /Ach, ce Pan ,nioGy czlowie, | 
znać sis może na wysozie, solityce ? kie zna Pan przy- | 


Siewla, że małych złoczieji się wiesza, a ćużych się 

puszcza wolno?/. "Panie, <osczył swe wywedy, mnie pana 

serdecznie żul, te pan ; gotów sobie zwichnzć karierę na 

całe swe Życie. de fana nie chcę zgubié, ce ile te tylxo 
tędzie w mojej mocy. Ale zu tydzie” A e na uste 

ny egzamin racca ezkelny,s.Zruse, Ma on zwyczaj KAŻCO- 

razowo przezladćać wypracowania niemieckie ucznićw wyż 


| SZej prymy. Je jege uwagi nie zwrócę na ter fatelny 
ustsp, ale, jeżeli on sam nu nieno natänie, to faa oc 
| razu znajdzie się poza obrębem ¿imnez jun", NASZ oie 


przybył na eszaulin ten radca BZKOuny. byt to jednak 
ostatni jego cezumin przeć pójécies na emeryturę»Nie 
tial już przeto interesu preezlecanis naszych zeszytów, | 


- $6 = 
| ; w yet fare 
I tax Gzięci wieldoćusznośsci tego zacnezę 1 Szczosliweuu 
zbiegowi okolicznęsci, Ze to Lyi egzumin ostutni tego rad- 
cy, ocalałea, Lzisiaj, kiedy to piszę, Staje mi żywo w 
pamięci taaten lncycent i les,jaki Seotxal w ostatnici 
czasach Prusy, bo własnie one sa dzis głównie poczielone 
wo II wojnie światowej na dwie części. Czy w tym własnie 
nie ujawnia sie reza Bosziej sprawiedliwości ? 


Jeszcze jecen mój wróg w gronie profesoroxino. 


Matematyki uczielai nam nieja«i profeser Serres, 
fiaz en u uczniów przyćnack "nacurade" , bo to słówko 
pewtarzało się u niego co rusz. był to ha«atysta w stny 
precentach, nie nuwiczący wszystxo, co polskie. i pech 
jaxiś chcisl, ¿e jeszcze i tewu »rofesorewi musladea Się 
narazić i te 2 powodu własciwie zupelnie Liallesc, otóż 
miał on Zwyczaj przy wyjusnianiu ¿8siejos twierczenia 
aatematyczneże soGuwać nazwisko ¡ezo aulsra. Razu pewnie ga 
paclo z jego ust nazwisxe “Lochans«i", tax towlea broala~ 
ło y jege ustach nazwisko Kochaśszi., Nie przypuszczał en 
zgoła, żeby to mógł być Folax, bo gćzżeć w ¿eyo 6CZACI. 
sławny» człowiekiem ućgł być Pelax. Niestety, oświadczył 
on przy wymewisniu nazwisza focta.saiege, nie neie wam 
podeć bliższych szczegołów z życiorysu tego uczone:e 
matematyxa. Za to ja się zająłem tym wysienienyn natema- 
tycien, be wydawałc mi się, Że to musi być Polax.ituier- 
cziłem, że byi to naprawdę Folax, przelywał na aworże 
króla Poniatowsciezo i odznaczył Się swe wieczą w Gzie- 
dzinie uatematysi. Napisaier «rćtxi Życiorys tegoż uczo- 
nego. Nie chesc jedna« sam z tym wystąpić przeć terresea, 
»odałea ten skrypt nesu «elecze, Kesuplialowi ,zawlinując 
we, żeby pec Ż3dnym verunxies anie nie pocad judo jeso 
autora., Zeruz na yoczatxu lekcji matematyki wyrywa się 
“estphal, a zusjąc Serrese nienawisć do Poleków, na 
przecór jemu z szczezólnym nacisxiem oświadcza; "Fanie 
Profesorze ! Ja wien, «in jest ten Xecra ski.Penie Fro- 


feserze, te by! Folaz, tax Polax, sławny matemutyk na 
dwerze xréle Feniatowskiezo i t.é.". Y Serresa jakby 
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gron uderzył, Polak sławnym matematykiem, to już więcej 
niż en n€zi znieść, Satyenmiast vziął biecuege ucznia w 
krzyżowy amie’, skąć on to wie, czy to wogóle peuwda, 
niech powie, na jakich 7réétach on to swoje twierdzenie 
oriera, aby on mésł w te uwierzyć. I tak Głuce go vany- 
pywał pecehnwytliwyni pytanisei, al ten wreszcie przypar- 
ty Ge muru Freyznai Sis, fe to ja mu to podałem, Teraz 
Goplero z całym imseten wpada na mnie; “ve,ja, berki sai" 
ten by cicisł wszystkie! robić relaxani, Zkąć fon to 
wie? da tege mic wien, a jr to czce wieczicó ! " I tax 
nahalnie mnie indagowal, że i ¿a zuälaziem sig równie. 

w 2axtepotaniu. sarah przypomniał mi Lie merGera Lexiaon 
i na chybił trafii oewiadiczi:m, że zunlazier LO w bercera 
Lexixonie, CLOĆ jeszcze do zis nie wiem, Cäy nazwisrio 
Xocha.sxiego tam ligurage. Vo go jeGnac uspoxcildo, ale 
nie wzglzcem mnie. i zyxanowak mnie po tym wypaćnu nie- 
omal na równi z hoenspissem. Aaicorazowo, Kiecy Wyuienił 
iaxiegoé sławnego matematyku, Zwracaa sig do mnie i ze 
złośliwym przekąsem wyirztuszai;" Lembinski, e moze to 
teć Polak? Niech Yan szuka po my re beget gnb 5 
czie ! “ Yo tes w miarę jan sis ztlizżak termió matury, 
coraz wiekszy ozarnieł mnie niepoxćj, Züsusien sotie 
Sprawę, że ci dwaj profesorowie, góyby tylzo mesli, 

z największą preyjemooscie by mnie w eczuminie apwaliii. 


rzzanin muburulay. fie svelili. 


T tyci varunceci, jakie opissiem i w pO1OLELLU, 

w jakim znajdowułem się, rzecz chyle zrozumiała, że w 
evzamin wszeciew z wielką obawę, Nie tyie jećna« leraren 
Big prec pigmiennych, bo Czułem vis w Ganych przecnio- 
tach dość pewnyn, 2 wörtälem chyba matematyki, w «tere, 
tax znów pewnym nic tyłem, A przytym wiecziałem, że pra- 
ce piśmienne gą dostspne ente: Mmissi aigzaminucyjne,; 
jez również przytyłemu na ezzumin raćcy sextlnemu, <tćry, 
jax opowiadano, nieraz zmieniał bedi to na gorsze Diaz 
to na lepsze oceny éxcezo profesora, Tax: preto stan 
nie pozwalał na zupełną cowolność profesora. cak Lardro 
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roenspissowi Zzuleżażo, aby mnie uti 'udnić te prace gienien- | 
ne, dowodzi choéby i to, że zaraz przeć rozpoczęciem pierw- 
szej pracy piémiennej z języka niemiecaiese Kazał mi usiąść 
w pierwszę Ławię przeć sateéry, w ktćrey bem tylxo sam 
jecen, podczas giy w iunycz, dalszycu tawasach kyło po dwuch | 
i trzech uczniów i mogli sobie wzajemnie pomagać. 1iC mi | 
vo jecnak zaszkodziło, Z ulenieciiege otrzymałem ocenę: 
ostateczne, chocia bytem przezonsny, ze praca i w tym 
przucmlocie na lepszą żasłujiwału oceng, ponieważ LOLriE 
byler z materiaien obeznany 2 48CiLJ, GDTECH-GŁO, Iruncus- 
Kiego ocena dobra, a z matematyal, w xtcre, czudiem się 
Stabszyn niź w luliycn= nawet: barczo dotra. byta $ Kimnaz- 
jacon miemieca.ch taxa praxtyau, że xto miał w Clesu casEego 
roku z wSzystkich przećdwiotów conayaniuj GOŁLIJLECZLIE: 
a w giémienayca maturalnych na dobrzc, przyczym ocena 
tardzo dobra wyrównywala ocenę Costattczną, 4130 na pod 
stawie wykonanyci prac pismieunych musiäsicem zostać oc 
ustnego egzaminu uwolniony. Ale ja cczywiscic rezultatu 
` mych prec piśmiennych przed egzaminem ustnym nie znałeni, 
to też szedłem na: w panicznya Strachu, bo zcauwaier sobie 
Sprawę, żę w egzaminie ustnym Galego satwie, profesorowi 
ucznia zlać niż w piśmieńnyn.lo tes można Sobie ¿utwo wy” | 
| 
| 


obrazić, z ¿ax nierobamowauą racofcia przyyęłem wymienie- 
nie wróć pięciu zwolnionych ucznicw oc ustuceo i mego 
nazwiska, To mi ponieXąd wynagrocziio WSŁYSLALE MOJE UCI 
Ki ostatnich Gwuck lat. 

Side Gługo potyn odbyżo się uroczyste po.esnanie 
maturzystćw., Przy wręczaniu Éwladectwa Każdy wywołany 
przez Cyrextora «biturieat przjystzpousi Co xatecry,wasie 
ćyrextor wręczając świadectwo podawał mu rek; wyrażając 
mu swoje stereotypowe życzenia Szczężtcia,jomyż lnoeci, 
cotreyo powoczenis.*"nie natomiast w inny sposćt wynurzył 
swoje życzenia:” A paca, panle Lembiecsri, tycz tyixo 
Jedne so: Niech frau ¿cala trzyna swe rece od polityxi, bo | 
j snu ¿le pójdzie w życiu'.Losłownie:'Unć Ibnen,lierr Len | 
bieuski, wünsche icu nur das eine:laltez Sie Ihre Hunde 

| wez von cer rolitix, sonst wire es innen schlecit gehen | 
im Leben”. Ulwił to nieco przyciszonym głoseu,by Lnui i 
|. tego nie siyszeli. Zdawałem sotie cokrze S;rawg,ie ten | 


| tag bardzo mi życzliwy dyrektor tylko cobrze mi życzył. 


da jednad do te, tax jego życzliweć racy Bic nie zastoso” 
wałem później w życiu, i faxtycznie wszystkie moje/ póź» 
niejsze udręki w tyn mialy własnie swe zrcećło, ale jasże 
było możliwe ¿le mnie patrzeć oto,ętnie i teżczycnie na 
dolę ludu polzk.cgo, tak Srocze vnątionejo przeć wroga! 
Ctworzywazj następni świac6etwo, goczaten odczytywać 
poszczegelne oceny. Natknęłem się na ¿ezyx niemieexi,Cćź 
to 23 iugi wypis w odnosnćj rubryce ? " e pismienna pra- 
ca zgoćnie z jego innymi piśmiennymi pracami tyia costa= 
teczna, natomiast w ustnym używaniu języka ośezywułem 
toćpaćającą ocieężałość i tezraćność'. Wprost «rew mnie 
zulewala przy czytaniu tego zarotu. byis to wyrost nix- 
czemna złośliwość ze strony tego niesohanowaneo w Swej | 
meciwości wychowawcy m4odzieży, Fobrze, że geszeciem na 
teolozię óo seminarium Guciownego. Ale gdyty nie to,to 
w ówczesnych warunkach z tar Unasg, ze tax lekceważąco i 
odniosłem si; do języsa niemiecxiego, iż po xiixu latac 

szkoły poćstawowej i dziewięciu latach gimnuzjum jeszcze 

nie umiałem się ani dobrze wysiowić w tym ¿ozyau, byżbya 

Sig narotycał na najroumaiteze truénogci w zyciu, A lic 

cież przez wszystsie elasy gimnazjalne, as cojóxi się 

nie Gostuzen w Jezo Łaby, mialen z jężyka niemieckiego 

stale "gut", a nsaet hieraz "gut Zet. sehr gut",a więc 

iamana jedynkę. lopiero tu uświacomiia mi cię cala peil- 

nia jadu, gata on żywił cla mnie. I to za co ? Czyż ja 

byłem winien, ze tego uczniu wylano ze zawładu .za JeLo 

erube wytryxi 7 Czyż to nie on sem, «téry objął nec tyn 

uczniem oplexe, za «térg mu tax grube płacono, nie tył 

tet 28 niexe oćpowiećzialnyn, a nie je ? To srotegowa- 

nia się jeyo żywiołowej nienawiści wzgldem mnie rrzy= 

Czynił się jeszcze ów zwrot w wymienionym wypracowaniu. 

ułosi nasze greysiowie, że nie na nie tuz złego, co nie 

wyszłoby na Cobre. Fyien może aż nadto ambitnay i go tro- 

sze i 2erozguyialy, że mi sie stale tax dotrze wiodło w 

ginnazjum, Te nieustanne upokorzenia, store przeca cake 

Gwa lata znosic musiałem oc tego przewrotne „o profesora, 

a później „eszcze i od tego ćruciego polasocercy,spiio- 

wały mi znacznie moje rćżxi,nauczyła mnie w ZnACZAC J 


mierze podory. 


æ, YY PP 


«0 veninariun Duckewne sc w relyliuie, 


“ysrycie tegne, orxanizsc i Filomatcw. 


Fo naturze zwyxie młoczieziec Staje ¿Qs ów mitycz= | 
ny Herkules na rozstajnych rogach, ważące u slebie, <tóra | 
sotie otrać dross. U mnie tego namyélania sig i waliania | 
nic Łyso, Wi, cel życia już dawno się byi ustalił: zo- 

Stać xsigczen. A todzcem gu temu Lył3 GK Pońwięcie 

się służtie bożej i Ujczyznie.vec et ratriae, ¿utosilen 

się tedy do właczy Lisxugie, w Felplirnic i zostazem przy” 
detym do Luminerium Luchownt go. sastapiio Lo po niesx:e, Lo” 
Cy Teil . Cicho słynęło Zycie Aleryka W <aCiSzaycu mu- 
rach seninaryynycha ¿en SPOKOJBY tox ŻyGia seminary¿nego 
został ¿ecuex nagle btrutalnie zburzony nieocześiwaiym 

zgoła zajscier. Lgjio sCiElE Ghia S Stycznia LyU1. Nano 

70 śniadaniu udając siz ua i vigtro, Ly ¿oyó co aucy- 
toriun na pręlesścję, Spojrzałem oknem w «ierusnku ulicy 

i widząk us placu przed teminarium Zandarma prussiegos 
Cbęcnosć Zandarma tu było cayme nieżzwydłym, przeć mura 

mi żęminarium Dbucbowne go. © moim Sspostrze.eniem poczie- 
liłen sie Z moimi kolegami, Nie tyło jećdax causu GO na | 
mysłu.iiozlezgł Sie dzwonex wzywający na prelexc ¿e .Naruz 
poćczas prelexc,i xtoé puka do ćrzwi i wywołuje moyezo 
kolege żolesia laKOwsKiGHOJ, «YĆT; po c2asie GłUŻUŁYyn 


powraca z Silnie zarunicniong twarzą i siżda na Swym 
mie¿scu, a zo nin zaraz wywoiują mhie. ¿£apgrow24zono | 
mnie co pokoju, w Którym zastaiew trzech cywilćw.rrzy- 
Stępu,ą natycumiast do rewizji najpierw co osobistej; 
przeszuxujac mi cake ubranie, potym Kslążci, 4 wreszcie | 
szulladę z <oreszondencjä. ¿nsleziono Yezjetalezo ranex 
¿ecen jedyny list oć mego preyyaciela, wczesno ucznia | 
wyssze, Prymy Sinnucyan, Feliksa  elewsaiego. Uy sierj- 
Cy, byli cosomosie Lilopscey, utrzynywaiiémy tcisły 
KOLLGKt 2 naszą Lracią miociza bęćącą jeszcze w gim- | 
nażjum. Tax też, kledy o zajściu w Śremie się dowie~ 
Gziaśem,natycimiast doaiosięm o tyn Zelewskienu z tym, | 
żeby o tym 1 innych poinformował, zalecając ostrisnosé. 

Na ten méj list otrzymałem odpowied? następujące, treści; | 


"Lo do cremu, to iesny tez już się ćowieczieii.ńatyct= 
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miast zawiesilieny „cłko na £cigreie i garzaézili wezyste 
ko cn byio potreta". List ten sowinienem tył zaraz spa- 
lic, ale czyż mogłem wrzewiczieć, co nastąpiic 7 Źrecztę 
i tax by to nic nie ponogło uni maie ani mojenu «rzy as 
cieiori <é¢lewsalemu, bo już i tes zostaliśmy graedtym 
OCzówa, przes vuorczu ujawńieni, Oprócz mnie i fakcwsaie— 
go 4 mege Kursu jeszcze tamie, rwizji yodduny został: 
boles rrzytyszewski, a z Crusiesgo cursus mój Kużjn Ber- 
marc venbex, Albin ńroplewski, Harien harczj tra i 

Jag well, | 


Jax osado do wysrycia ? 


niestety, do wykrycia tej tak pożytecznej tajnej 
organizacji młodzierowej, przyczyniła się właśnie ta nie 
tak bardzo męcra uchwała, by o wydaleniu każdego ucznia 
z Jaziejć plscćwai, cormieść wszystkim innym celem 2apo- 
tieżenia przyjęcia go z powrotem ¿aziexolwiea badz. 
"łaenie i tu por pewnys weglecem i moja osoba wcnoćzi | 
w mę, UBZczęśliwiony bowiem przyjyciem do tej organi- 
zacji i przejęty Co żywa Je, azniosiymi celami, prayna+ 
łem i innym tego szczęściu przyczynić i negrawić choć 
w ten sposét to, ze Coglero tax późno urzejrzalem, de 
mną razem w dwuch pokojacu mieszkało jeszcze BZ LD» 
legów bęćących 1 Klasę niżej oćemnie, byli to uczaiowie: 
Sończ,alia,waliczewski,.elewsci, dolejno wszystaich 
powelagaler Co organizacji. Najbercziej jećnak chodesio 
mi o Jończa, szak tył Xuscuba z seścierzyDy, ¿Cile 
ojciec ¿ezo miał exley z obuwien. Na wciagniscitt Aaszu- 
tów zależało tes kardzoforgunizacji, ponieważ chodziso 
o wyrotienie użświsdomionych nurodewo ćzisłaczy werde 
traci <kaszutskiej, tak bardzo Z24ero.ones przez sermar 
nizacig. Gorez tył pilnym, wzerowym 1 sotosnym uczniem, 
dega najzorętszyn marzenier, £tórya się wprost upajał 
i nim Zyi, byżo «spła.stwo, tygpiewywał sobie rieśni 
religijne, Sżczegćlnie „regoriu.axie melodie Llu Spraw 
asrocowyer nie okszywał stoli żacnego zrocunienia.Ale 
Ja sotie przećstawiaiem, że sxero tylso Frleirzy, Jax 


i ja, a pozna szczytne 1ceały, jexim siuzy Organizacja 


zapali się do nich tax jak i ja, Niestety, omyliiem się, 
Gorcż,jak nie miał przed tym ¿acnezo zrozumieniu Cla soraw 
barodowycih, tax i sóżniej, po «wstęzieniu Co organizacii, 
odniósł sis de niej z zupełną obojstnością., Ba, aieay sobie 
uprzytemnił, że przynalęchość ta «ryje w tobie niebezgie- 
cze:stwo ewentualnego wydalenia ze zatiacu w Tażie ¿es 
wykrycia, co ty mu grzeszkocziio w osiggnicciu przeze, 

tae gorace usreznioneso Celu, saprzestsi wogle uce¢ge2- 
czać na lexcje i brania jaxiegoxolwies uazlaia w jej ZyCiu, 
na £xutex ceso musiui być wysiuczony Z slacówai, Weckug 
znanej uchwały ćoniesiono o tym wsz¿st<im innym piscówxon, 
a miedzy innyui i do Śremu. Inia 12 listopaca ly r. 
uczniowie wyższej Secuncy Lomazalsciemu, zebrai prof. 
fechner notes, który miał w ręku, 8 w którym poczyniona 
bała wzalianńka o wydaleniu Joncza z foła w Cücimnie jako 

i calszych z torunia i Erodnicy za bras pilneeci i lexce- 
ważenia sobie swyck obowiązków, Pozatym zawierał notatnix 
veszcze 1 inne wzmiausi, £ażące Się domysiuc istnienia 
sieci tajnych organizacji wercd miodzieóy polskie, w 
śreanicz uczelniach, Pomagalexi stawią się profesorowi 
sztorcen, do niczego się nie przyznał i zosta: z gimnazjum 
wydalony. Wobec tego Spraw; ze Srenu £olegium szcolne w 
tozraniu i Gduisxu SALEIOWALO Co Uhelnna,ijorunia i Lroc- 
nicy. Dyrektor rreuss w kemesriu otrzymai polecenie wybada= 
Ala uo..CZa, GONCZ opierał eig Ciusc, przeeczye wszystkiemu, 
bylectorowl jecuax przyszećł 2 pomocą nsuczyciei religii, 
zz,Lr.Teitz, Na nauce religii własnie w tej «lasie,w «<tó- 
re; był Goñez, tłumaczył uczniom 2 naciskiem,źe przysięga, 
złożona cla zdrożnych celćw, nie tylko nie obowiążuje do 
jej zachowanie, ale przeciwnie nakłada obewigzex jej 
ujawnienia, Eylo to «ilka čni przeć wakecjami gwiazdxowymi. 
Jak zwykle, ocbyía się wspólna spowiecd i komunia św. 

zaraz wo komunii św. Dyrektor w porozumieniu z «s.leitzem 
zawezuał Gończa Co siebie i począi go iacugować ,przedsta- 
wiając mu, ¿e właśnie dzie, kiedy przyjął £omusią św. 
winien wyznać prawägf. Ftedy Geńcz się załamał i wyżnuł 
całą prawdę, Dyrektor, kiedy te usłyszał, zajamal roce 

i posieczisł: " O,Gonez i Hätten Sie das nie gesagt’ / 
me „Golez żeby hau ni dy byi tego nie arnt Seg ids 
>) ctor bowiem zdawał sobi y e to na 


PA 


AE 


'waó. ¿to wie, jak on z nami soJedzie« dak 49 m Tex stoi, 


pra 


Vdpise 
il, Vist Feliksa „elewakiego do Jembiei:s kl eg0 « 


Chełmno, 3 grudnia 00. 


Mój kochany Jąbku! 


List Twój odebrułen, za który Ut serdeozaie dziąkuj,: 
Były to burdzo sautne siadomoście Co do Srenu, niedzialismy 
już i zrobiliäny, co potrzeba. daraz powieszono kółko nu solas 
ni dla grożicego niebezpieuseuetwie Były w tych dniach po- 
szużiwania u nżeictórych ginnnz jastów, np. u Goncza [rez 
prof, foenspiersa i inregaline úoioz, nie wiedz40, CO cię 
etilo, został wywołany podozan lekcji polskiej przez dyrek” 
toru, Chouziłi nauczyciele przed południem, Kady weuyaoy byli 
© klasie, Zabrali Goúczow1 Słowackiego. Żyło w taj katążceę 
wpisane jakież ndzwisko /iialskieco, od którego tu kwiązkę 
kupił/, którego nie mogli przeczytać, bo byłe zanazane 
i myśląc, że skąd Ją dostał zabre ii+ Nie wien, 02y berag 
jeszcze są possukiwania 4 nie słyszałem nio, żeby si: mogło 
cos wydań, Ja to jesten przynajaniej pewnym, że do mnie nikt 
z hałukarzy nie zawitGe Golfer taki przestraszony, że spoúsie- 
wa sig dymicji g gamajki i nie nośna ¿o uspokoić. Lo do mnie; 
to jestum zadowolony i Spodziewam gig świadectwie sanych 
trójek i lepiej. Kamy teraz okropnia do kucia, bo spodzie 
wany sig nowogo szulirata, 1 to jus jutro. 


b 


yi va Juá w We jherow1@, vho jnicaah, Brodnicy, Toruniu; 
Lubawie itd. “a to być okropny Łyk: Tomaszewski dyreitor 
w Ghojniuach, prosid natychalast o urlop i da eię pena jono- 


nie mog» sobie wyobrazić, szczególnie, dlaczego tak Alugo 

nie preysyZajae 2apisaton Ją garaz po odebraniu Twego Listu 
4 to w obecności pani Al. Przychodzę wigo za tydzień, ile 
nadeszła; znów za tydzień pyta Bi: ona Jego, czy Teka nn- 
deszłuz. Przyszedł on i powiada, że tylko wtedy może zapicać, 
jeśli si, zdobowiążą na dłużBzy CZAS abonowaćj i to nu pół 
roku} lub cały roke Wie zobowiązałem sig narazie na nóż 
roku. Byten znów wezoraj, niema. Wige mój kochany, wybaczy 
ja tenu nie winiene iozoraj była nasza oaia buda w Uwieciu, 
bariliómy sig dobrze i dopiero O 4%-ej byliśmy w domue 

U nas już dosyć zimno, Jzisiaj pisal i óty niespodzianie 

oy z religji. “akalarze zęłupieli, bezwatydnie WYMZEŁ jts | 
soohuny, dziykuj bogu, Że nie potrzebujesz myśleć o fa «4 


oe. E nie gna granic /potem rzeczy obojutne/. 


verdeczas pozdrowienia zasyła Vi 
Twój Feliks de 


JB, Vie wien, jak 61 tekę mam nadesłać Napisz mis 
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ko do tych spraw,atóre 
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pociągnie za sota i cia dotkuiętyci tym wjźnanier uczniów 
i cis zakładu samcgo. Nie można się Opl2ec vra.eniüu, ¿e t 
PUŁAPRS ns Goncgā iLSpiTOWani była prze: «s.leitza, „EL y 
atsinic ten pocniosiy nuSLIĆJ, Uolcza wywołany EPLyuĘ$CLEn 
Komunii año, WykOre ystsé Gla ¿xienolenia go CE wyznania 
UByELALCJ. “yPeaucr San żrzecież byi wolny ad wezeixie, 
animozji wzglęćem ¿oiaróm. éj wyvacen ¿us som w sobie do 


El 


Statecznie jest tego coweden. seek Cyrextor tuszując Pru- 


we tego co w OFM wypracowaniu nasisażęm o " solityciney 
Bratie*y” naperno byłty Sig noraził na ostre naganę ze 
Stron; wyższej właczy, zdyby sis to tyło do nie, doniosio 


“943 Ovinia spodceczenstw2 Cheinne i oxolic, też nie dyrex- 


Lora Treussa, a włsenie ks.iditea obcią ała Ot Fowicoziai= 
nesclg za to, co się było stato i cawada mu to oCczuć,; to 
też gray nudarzajęce, się suoscbnesci posturai Się OL 


o przeniesien.e ¿o do seminarium GauczyCcicisniewo w Lucuce 


li. Uyrexter rreuss so-nie, tel zoslai greeniesiony de 
trunsewa w CwCzesśnyci Irusaciu "SELOUNHICI, Bazie Jake Gotr 
gatolik wytran; żOośLaui posiun co parlunentu Gieniecaic_0 
z ramienia «atolican6g0 certLun. — Co do “0.Cha, te tene 
miał duo grzyarości ze strony golix.8,.Zarzucaro MU zorsa 
va jednas, Ktory Llile) go znażen, usgrawiecliwiulłeń go i 
braniłem.Nie on bya winien, ule ci, £tCI y YjKOrŁyStująC 
wracllwaés niezuysis i czuloéé i Gelikstno:ć ytgo Sumleni 
go do tego zriewnliii. Goce, później WysWiyceony na sapia 
na, czuł siz garliwyu Foluxiem i bronił bprawy poitaile,o. 
Fodezas drugiej wojny tuiatowe, krzynieczętowaźz tes SWO ją 
wierność Cla ¿elexi życiem swoim z Tak hitierowikich sie- 
*aczy w Cranient.urgu. 


Zewezwunle co Sou slećczejo w Cheśmnie, 


Bostagii teraz ogres eleGitu « pOSZCZYGLLNYC, mias- 
“ach, eczie stwaerczcno alio PREG pusee LEO iolmicuie laj- 
nyc KÓŁ. sie moim tu Łaziarem cpisyaal Liissze SZCZEGCZJ 
CORON/WANYCI. Tenizyy.Caiy teh proces .ICUłOwc Len «MU BOC- 
Stowle UPZ¿COW¿Ca. akt PIOCESOwyCi. OF1S34 znany Da Da SZ ym 
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terenie nisucryx, st. elslut czakiewscki, vęraniczę się tyi- 
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zwigzer Z tyme 
rey «o.cu lute so Loc r.otrzynmalismy zagoze} Stawie” 


niu she Go „mac..u GbąćOwEgo w Cheinille,. Frrzyrominun sotic,zs 
bys w tycü Caisch Llurdzyaty oror. Przez "iSią,cdłkiem zar 
murznistę, przevreuliizny Sig so loczie, FOLCZAŚS MuCSZU na” 
szego ulicami miesta nicpootrzezenie przyłączył si% Go mas, 
specjäulnie co mnie, mćj pizy,aciel „elews«i./4aczył mi SŁe j= 
tać co ucha:'«lesz, ¿ax ja tźumaczyłen Hrzeć Fro<uratoren 
tresć inxryminowanezgo listu, w ntérym nowa o zawlesze::iu 
kélka. Utćż słuchaj i Spaniytaug Sotie detıze! Cjciec na 
Grissckge obiecad mi kupic rower. Poniews. jEcnya otrzymałem 
Złe Enlaucectwo, ZawitSis mi KU2K0 Ra aCianie Z tim, Se 
otrzymam JE GOGKŁEDO Wtedy Go usytxu, mieć; nau ¿ieixanoc 
przywiożę lescze Ewiscectwe i promocję", "Me, a co uroku” 
rator ns to ?' pytam. "Uczywikcie, octoniuta, weciexaz 

się, zarzucał mi «łumstwo, ale ¿a zesśtałem prey Swoin.Ty 
musisz tac samo zeznadyinscee, towiem mnie wuOriESZ", 

Ñlée wycało mi Się To Uaumuczenie Zbyt zerycene,ale by nie 
SKOMSTORLVOVGE ME KO prayjaciréia, wyreZicén mu 2eode ns 

JESO pbrosożycję. oLSMąŁEm tedy i je przec srcxim obliczen 
Seczlego sleeezerte, ale gacicso Fuc;.s8.Lyi LO miocy jeszcze 
eziowiez,nie wyLokK. «gO werostuslrunet, © Starunnie UnNuskä- 
nej fryzurze i wesitsen,o czurnych, {ic wezlel ,widrujgcyer 
oczach, Kiedy ornognie rzeczoneczo listu Gazer nu tukie 

Same tiumuczenie ¿as oelewes., “paca werost w furig,zuc cad 
mł odyrażać,że manie zuaresztuce,wyzywał oC Kiarctw.cépo- 
wiaćan mus" Panie seczio! aóślko ovnueza rzeczęwiecie "ro- 
wer", wówczas kazał 6EKrELUrTLOWi przyniezó £łownik wei- 
Sko- niemiecki Lindego, poszuxal słowo kézko i pah L 
czytać ‚co to słowo oznacza w jezyxu niemiecxim.a więc 

czyta "Kćźikc"' heisst "Bać" Kleines Bud, eresses Bad", 
“Fanrraé", Uczeziaw siz tego ostatniezo oxreslenia i od- 
powiacam:"A wiczi pań trola, se «diko OZLUCLS LEecz,- 
wisCie rower". Na to się ovzywa ironicinici “Tea, tax, Wy 
WSZySCy miwicie grawó,,a Klamiecie ¿ue najęci". Fo też 
Maprawce msi Sig wścieaać, crecy OC LIKOEĘC Z Mes, LLCZE- 
ze Się nie móge ćowiećzieć, gdyż my,pouni złożonej przez 
nes przysięgi przy przystapieriu do orkanizac,i,wszŁyst- 
<iemu przeczyliémy. Co co tero "«ćłka" to naprawcze tyll 

eri zuweinie Lezraćni, gax to tłumaczyć,« excie oskarze- 


nie przy zapocaniu treści rzeczonego lista poczyniono 
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uwasz,że wywieszenie «digo nu scisnie oznac red ps wicecznie 

jamiś coax ostrucgawczy. Fo powrocie Co ceminarsun Näste- 
xił cłuższy okres Gucko,u, Czas ten wiacze Sledcze użyły, | 
by nu podstawie wyniku urzepiowaczonycz śledzta wycetować 

akt oskarzenia. Uczyalecie cias ter upływseł Gam na tivece 

liwym wyczekisaniu tego, ce nam rrzyszłość pizynichi¢e 


Lalsze uprewiunie jezyki Posy jsaiexno. 


¿lan zwiedzenia “osgle = ly PECŁ, 


G wStęąpieniu Go tceminariun Zuierzyien oly sılau 
moim Zoliegon Z moje, żnojOAGECI ygZJKU roöļjySaiċgo. 0C razu 
Gwuch z Dich, & Misuowicie tas Czaplewsai,trat znantno 
Lisvoryas, KS.pragata Lio i leofil aMikowsxi trat pre zesa 
Tow Rauxowezo w Toruniu, wyrazili rówuie. ¿reygnienie ucze- 
nia sie jęzika rosy lsxieso. Frosili mnie,cetym dia SŁUŻYŁ 
sOomocą % tyn. Zabraliémy się silnie co naasi, oni jaso 
uczniowie, ¿a eeniekaa w roli nauczycielu. ò soniewać La- 
uczyciel nusi troche więcej umieć oc uczniów, stanowiło to 
bocźiec cie mnie,ty ¿uz adokyte wiudomosel Stale togig- 
biać, suka więc rosła, io «ilxu miesi.cach „uż tax dalece 
«Ostęgiliemy w uiej, źe „u. nie najzorzej umieliemy i 
" sawarge i glsay za russi”. wtedy apetyty Nasze [OBiy, 
Lowiedzieiieny eię SKąćś, ¿e w cetersturzu istnieje yacies 
"obszczestwo słowians«koje'. ;„x1erowaiiemy CO pisma z zupy- 
tuniem,czyty nam nie nozli przysłać rosyjskie, Jestur,. 

Zo tym panom tax zalmponowało,46 aj pismo asrajnie Nac,o- 
nalistyczne "nowoye rreala' zamicucildo urtyxud AZLACZA= 
dat, „Sile poroczenie ma idea BunSławialyczna, ¿e 22 w 
"rozna sKia' Utwolrzy4o Sig keiro Stucenedic, tére UCzy 
się silnie języza LrosyjskK.ego. Ućnozny wycinex 2 tugo 
kisma sxrajnie grawicoweto nemn srzySiuso to towarzystwo; 
réwneczesnie Z Cuda CUCZA, Asi ¿es DTOSyGbULCH yak uo: la, 
tostojewsilezo 1 t.d.s£ozatgm svrzysyłsnc nan przez Cuiy 
ores potytu w Ueminarium |uciowajym pisno nie już "No- 
woje kremia", bo zdewano sobie Szruwę, ¿e ono by nas swy= | 
mi antysols«imi wyskoceri raziio, u bardzie, iiteraine 


pismo “Jetersburexie riacomoscy'. Bawis nus ten zachwyt 


= 


nec rzezonym szerzeniem tig idei vauslawistycznej, bo wie” 
dzieliśmy cotrze,ćo czezo ona zmierza,ale nam nie cnocziłe 
zgoła e ich ides, a raczej wysoreyStanie ich dla naszych ce- 
ión nauxowyct. 2 srzysyłanego nan regularnie ¿od Cp3GZĘ 
"retersturskie fiadomości" mieliśmy pcćwćjne «orzyści, bo 1 
duchowe, majsc cos do czytania, ale i materialne, Ten ot- 
szerny czlenniz towien Costarczal nam storz mazulatury 

śtórąśmy Szrzeoawali, e tere nam serincyczsie przynosiło 

vo kilku mares. A zierując alg zasace, er ato daje tyle, 

mote dać jeszcze wizcej, uslanowslidmy rocréz co Fcs,i, 

o ile rzeczene towarzystwo nan w tym krzyjćzie z zomoca. 
zwreciligmy się w tym celu ĉe exeko towarzystwa si0wl3sxie- 
go. Ctrzymaliś my oćGa0wiedz , te, bylesmy nieli tyle Bicnięczy, 

ty dojechać do Petersburga, to ćalszą nasza podrc_ po Kesji 
towarzyetwo bierze na Swój ros:t.coniewa. wakacje letnie 

si; zbliżały, postaraliśmy Sie o paszgort co Fosji.Nie 
ROSZtował on Culo, to całe trzy marxi i wizyę.Cczzwiscie 

w paszrorcie nie vocalićmy się jako studenci teclogii, 

a historji.rrzyzotowallimy wszystkie sotrzetne Co RoGrĆ .y 
rzeczy, w tym otrzymuję ja drukowany act oskarienia o przy 
należność Go tajnej organizacji Filomatów oraz zapozew na | 
rozprawe Sadows w Toruniu, xtéra sie rozsocznie w Sączie | 
zienia‘sxim w Toruniu w cniu 9 września r.1901. Zaraz po- 

tym, Crugiezo czy trzeciego anla, zjawił siz u muie Zai- | 
darm i z8%adai zwrotu waszportu i wizy jexo 06 osxarione zo 

o srzynależność do tajnej orzanizac¿l. Mei cwag srzyjaciele 
natomiast bez srzeszKkody użyli solle,rocrésujac na Kosıt 
towarzystwa gę rożlezłyci. polacıacı kos,1 a. pe Nin, 
uowżoreń, gdy tymczasem ju, KUCI właściwie tyi Laic,avo- 
tem tego catego slanu, ausiułem pozcEtać w Comu w trwod- 
linym oczeciwaziu na zasowieczianą rozprawy zędową, "uzia— 
łem Sie jedynie zaćcwolić tym, co ni moi szczęśli4si odemnie 
401ed2y ze Swych wraże. 1 przeżyć po losji Omowiedzieli.To 
Sis nazywa mieć "pech", Natoniast gazete, jaa detyenezas, 
otrzymywaliśmy recularnie aż ĉo «a ca auszeyo sobytu w rel- 
plinie. Virlismy atoli stale tručności ze streny évezesneco 
rezensa,xs.ochwanitza,&tery upatrując w tej gazecie pisno 
teretyczie i jaxo takie zatraniał nam je czytac.2muscend 
przeto byliśmy sis z nim kryć, Zupelnie vtonna byia et awa 


tego przesaćnie sxrusulatnego reseta. kurczo, a bardzo Ca- 
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lecy bylisuy oc prawosiswia 1 rosyjexiego panslswizmu,a 

tymberéziej 06 rusofilesetwa. Naukę ¿ezyr3 rory¿sxiezo kone 
tynuovatem dalej jescze i jaxO Akialz, Sacdiec, ¿e ne.e 

mi Sie te jeszcze przyCGać. iopietro po I wojnie światowej, i 
xledy srenice ivosyi cofniyte zostały Calexo na wsenci, 
uznałem za bezcelowe dalsze zajnowanie Się tym języciem | 
i z biegiem Czasu nabyte « ten usoscl wiacomorci ulot- 
niały się so4cii, uż wierzcie mało co z nici: pozostało. | 


- 


Nie mogło wi przecie sal przez mysi grzecec,Zze na Stare 4 


lata jeszcze siotran się Zz nosjansmi i to już nie caleno 
poza „rańicę Solssi, ale zupesnie Lilsao, Lo w wiasuys 


fraju. Zreszta ta zndjomesc „yŁysa retyjoxic ce Lyıa gowo- 


dem, Że po wytuchu wojay pierwszej <wlutowe, przeiyien 
erżez pewien, choć «rótil czas, pełne trwogi emecje. 
Ale o tym e¢inie;. 


ha rozeranie Sacowe, w Toruniu, 


sozprawa Sudowa rozpoczęła Się w tevwecwtcie Ziem 
mia.sxinm w Toruniu w otszernej sali Skóowe, w ponieczia- 
tex,Gnia y wrzesnia 1301. ctangio na niej EC młeczie cćx, 
wróg nich xilxu studentew i 102 clerycow — Gemiu 4 Felpli- 
na~ migczy mimi i votes, «tćry w nmięczyczssie równie, 20- 
Stał przyjęty do ciminarium Lucnownego w aslylinie, agle, 
£lerja 2 rozaeniś,"rączy.sKi oraz Irszuiog z trocławia, 
2ochoczacy Z sestlalii, len ostatni srzytłuny został przez 
naszyce braci gorrixów z westfalii do gimnszyum w Cheimnie, 
xterzy chcac mieć wiasnycu tam na wychoćztwie kupłanóćw ro- 
Gaxów, założyli osobnt towarzystuo, o ile sobie przyeominaa, 
poc wezwaniem św.ućzafata, sby ze sxlacex i ofiar móc sobie 
Co Bosłuzi CuszpaSterskiej wyaształcić własnych kasłanćw, 
rezprawa sqcowa zamierzona była na ilsa oni.v rzeczywis= 
tości potrwaia 4 cni, t,. oc poniedziuixu do czvartau wice 
czora. Yoleni& toru.S£a zaofiarowaia nań na czas rozprawy 
xwätery u sictie. Ja z moim towarzyszem vul.łaliszewskim, 
który notabene został uwolniony ¿la traku conoców oc Kary, 
choć również mależui do organizacji, ulokowani zestaliśmy 
u aiejskiej ¿oñobielsxiej, xtćra Lyła wCową i miaża jedną 


starszą COFF, utóra „eszcze żyła, ziedy byiem wiaariuszem | 
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w Toruniu oraz już żonatego syaa, ztóry mia, w jej <unieni- 


cy zariad fotozraricznys byla ons jaxo wiaecicieixa wiel- 
siej «amienicy w jednej z głównyci. ulic Torunia cebrze Sy 
tuovana, mezla więc sobie pozwolić na utrzymanie nas na 
czas groceSu, visac sgcu stanowili: úrassman, soseł z 
partii narodowo> literaine, i vrzywććca naxetystów, Jaxo 
przewocniczący oraz seézionie; dirscifelc oeltiet Sciar 
nej i Schreiter. Jako prosuratorzy: Zitzlaff i nelisociWiel, 
Fronili nas: znany ns teru®skim gruncie aćuouat weumann, 
stryj oskurseneszo ucznia,Henryxa, e BóŹniej prałata w bta- 
rogarćzie ,zamorcesanego przez hitlereweows welnomysiny 
Niemiec Trommer i żyć Feilcuenfeld. Fozatym acwoxat Celi- 
chewski z Peznenia brenił 4 oskarzonych z Erocnicy,a mise 
nowicie: KrzyZunkiewicza,targalskieso,Özulezewsciego Mar- 
kwicza, Adwokat kysł..sxi brenii Swego Syna „itolda, kyi to 
wipe preces, zekrojony na wielką skals.Jax wielzie byio 
nin zainteresowanie ‚dowedzi, Że byli obecni na procesie 
koressoncenci wszystkich wignszjcon 6ziennikiw LIENIECA LCE o 
byii naturalnie i liczni przedstuwicieie prasy polsxie, i 
CULO polsxie,y publiczności. uielsie poruszenie wyweisi 
zaraz na wSśtęzie rezerawy wniosec ockarżonewo Erzyzaakie= 
wicza, wieocznie inspirowany przez ¿ezo AÓWOKALTE, © wyxlu-> 
czenie ze sxładu 8ecZzlows«cieso zrzewocniczącego Crassmannis 


Jaco nalesacern co Cstmarxenvereinu, a przete z góry ukrze” | 


ezeneso do lolaxćw, Prokurator Zirytowany wnićsł ula osknı= 


tonejo 100 marek grzywny za nievłaściwe zachowanie się i 
obraza przewodniczącego, Sec udawezy Sig ne naraće wniosex 
oćrzucił eskarżonego,ale rćwnież i wnioscu sroxuratora nie 
Fotwierćził. Nie moim zamiarem socad SZCzewóły tego uroce- 
zu.llzrsnicz: sie tylko do xilxu otctliwszyci mone GGÓW. y= 
mienić mi wyzeda, le wśród świaczćw 2nä,cowal się i ów- 
czesny prefekt cheimimexieso tisxusiego zonwiktu,ks.don- 
stanty Domini, sćzniejszy sufragan oraz dyrector Preuss, 
a Jake rzeczoznawes rrokoszcı parafii san; SBarii,Lr.alun= 
cer, taxsemo paóźnie/zzy sufragoón ciecez,ı Cuzełmi sales 
oraz xilxu Wiencćw, którzy prze»rowaćzali Flecztwo. Rez 
srawa misła i swoje huneryetyezne momenty,tsx n.s.xieGy 


w toku rozprawy pacto nazwisko Juliusza sicwackie,o, 
jeden ze sséziéw Skuapliwie Copytywal Się,czy to też 
Jeden z oskarzenych i który te jest ? « oczowieczi na to 


wśróc Sublicenoéci polskiej rezlezl sig złowny amieca.Alie 

wiele coriecileli fig “lercy, ce «łaosciwie a łonie orgarii- 

zacji sie ćziażo. Nawet Ge cz i Gosleniecxi, którzy #9- 

erzecnio seczynilí różne ujaunisnia, na rozoravle je częż= 

ciowo odwolywoli ¿uxe soćGzuniyte im przez proxuratora. 

Postawa eskarzenyci,ich segecny nastrój i umysł jasny, 

ániale i pewne ciebie odpewiedzi 1 sseacy, „ori ich ce- 

chowuj, wielce cocutule wywierały wrażenia. Cezar.eni, 

genni złezońćj krzy wetspowsniu do orgtwrizacji przysięgi, 

albo wogćle oćmawiali zezna. ulto » zewaznie wszystaiemu 

plesezyli. To te. wyroa,Kktcry zormús ao Czterocniowe, roz 

prawie ¿nio le wrzeinis 13/1 o gocz. 2,15 tyż stosuskowo 

desc lagoany. Z cleryace zaszuzżeni żosteli wszyvcj 1U-Clue 
piętnastu, <tórzy gie nie przyzzaci Zi nie zestail 

o winie Przezonani ,awslnieno. Valesigc.u wyezio z nugana. 

E peis Klęryx 5018 FrzycyczcecwSKi. Ja sore wiszienią z 

zlsryków sceznni zeeusli; nA i cziee Eeraarć Godez z po- 

wecu Ujawnienis Spraw;, na l tyczie% Albin “reslewssi, 

na 3 tyiecnie bernare ¿emtes, JCzef Lentie ski, Jan Sell, 

na © tygedrni Warten AarczyŃs«: ,żolecłzy Pasovwsxi yu czef 

rrączyfńśnię sawed Orszu19%- na 2 miesiice, 8 nlexsander 

"aerkwicz Mart miesiące, Ogółem s«sz 

"nisgsieną rewizję Jac veeszy 4 cwietnia roku 1502 ocrzucil. 

"grex Stał sig trowomocnym.lo «yrexa gcionia teru.sca 

zzetewaia nan srięznsa owację, KrTĘCZOGO nan dwiaty i urząCczo= | 

ne mae w Gall Wuzeur miły wieceores. Celedzlio san to 

znacznie erzeiyte clęzzi: cnwile, eeigzane Z vj srecegem 

1 wato w Serca nasze S$»oro otuchy ce ce Culsceg nasie, 

zrzyszłości, «tlru Larde Stan la poc znexien 2agytaniss 


Czuliómy soba Sznoalię Lzcłecze: stwa yolssjeso i ta 


za 
nas «rzesiże, ale nie tylzo u spolecze stwa roleoniezo 
w2Luczilizay 2yczlivese i uzninie, ale nawet u niszale.nej 
orinil publicznej miemiecziej, Focczus Hey pisma golizo= 
żercze zionęły nienawiecię i oLurzeuiem, że pod Osien 
zładz i policji sruawiej istnieć mogły el srzez tas 
¿iuri okres czasu nieujsunicne "niebezpieczne" orsanizacje 
wśród nanczieky poisxle/, to jednax arasa ulezalezna, 
nieuprzećzona ¿ax Kat,centrum, zsocjalistew,wolnomyeluych, 
życzliwie acnietłs sip co młoczieży Jels<..;. Najcobit- 


niejszy wyraz dała temu wolnonyelne "Framsfurter Zeitung" 


sisząc, że viemcy moslity być dumni 2 posiadania texiej 


młoczieży jake ma seaiecze'istwo polsris. Rároc młoazieży 
ll ar bak pisze owa gazeta, tu i tan tea wyryte 
tajne ersanizuc,e, miasy one jećnax na celu uprawianie 
rljauc stwa albo rozeusty. Sie Zanotewang stoli ani Jecne zo 
taxie go Uup3ów wy»adxu, by młodzież niemiecwa wiązała się 
w organizacje de tex wzniesiyci: celów jad pielęgnowanie 
cnoty,nauki literatury i dziejćw ojezystycu. 

SZZY wynlśże Z procesu, tćre Lyży zbyt wysvowie, 
aby je zdolna była za»łacić młoczżeż, soaryio obywatelstwo 
pelscie z cobrewolnych wałade« i ofiar, ixartnikiem był 
twczesuy sroboszcz w kabczu, a późniejszy lmfułat w Fel 
silnie, <s,Lućwi« Fosac«i, 


Fo_wyrocu,_ | 
eyrea sam był Stosunxows łagodny, dalexo jednak 

fatslnisjsze były jezo następstwa aćmiuistracHjne. Pree~ 

prowadzono w uczelniach, w ktorych wyzryto tajną erani- 

zac Telezując 2 nick nie tylko uczniów Zasalzchych,äie 

i ćużo zoceyrzanych. Sxasowado fazulvatjwną nauce, Jecj<a | 

selskiego, gdzie ony „eszcze istuista. $ Simmazgum w Chei- 

mnie usurięto polsas} Libliotesę przenowząc ją ce „ilget- 

nych piwsic. Nac solsia mioaziecg roztolzo!:o QŁUJU; BACZCOC, 

«y“8elons młoċziełż szuważa scnroniesiu i mozliwosci ukon- 

czenia Qalszyci stucicw ucając się do rozmaitych śrajćw. 

Część CO sh, Lec CO Wełożos.S«i, nawet do Deigii i 

"olamdii, (Va AAA AAA ae aie aria, 

śraj «atolic«ki, nie sywila ztyt Brzyjżznyci sentynentćw 

cla Frusaxów, a o«azywaęa sympati w Stosunków co Foluxów, 

„ieliśmy na to i w Chełmnie dowća, A aisnowicie istniaż 

w Chełmnie browar, znany z wytwarzania GeoSkonałych siw. 

"łaścicielka jego petliGcuerl, Cawarka, wcowa, była dobrą 

È ócbreczynnu zatoliczką. Udzielaza ona bowiem 20aC Zn | 

iiczble uczniów Felaxow darnowe obiacy i xolacje. Korzystał 

z rien mi. 1 nd) cuzyn Lembex, oćznie,SZy Sufreguau Giecezji 


łenży.s«iej. Jeszcze za naszego zobytu w Chełmnie wyszła 
23 mąż za jekiegoć bawarczyxa, Geizera. brat Jego. był 
ministrem w rządzie bawarexin. Ctó. Geiger Tel, Mac 


Oskarżeni w procesie toruńskim 
Po i ome € 1 
Rozprawa sedowa w Sądzie Zieniańskim 
w Toruniu od 9. - 12. września 1901 r. 
Oryginalne zdjęcie było zamurowane podcRas okupacji 
i zaszło pleśnią, 


zdjęcie z obchodu 25 lecia procesu 
toruńskiego x Toruniu w dniu 9,września 1926 r, 
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g.Höcherl, niał Syna, LCry uczęszczał Tazen ¿é Muni “ac € 
ni. Chłopaź ten warest wrzesacał£ za selocaonmi. “cil es 
nschanzii, tyaenmy mu s.sierweli nasze siesiil narodowe, ctery~ 
mi się wprost upajald. Kazu peutic go yecioliem; 2 nin razem 
"sed rozi Du waxecye. © Wagenic warost nes LLĘCZyżE 
"Ainder, Sint Cock solniitie Astionsalsiccer' „Alecyimy 
zwrócili ¿ezo useage na te, Fe pes tedy zazresztują, Zutew- 
niai Bas, Ze nes ebroni. 1 tax Gil, tez Staio. ña stucJji, 
zaaje Sie w basxowicseh, wicecznie ju. Usrzeczene telefo- 
nicznie, soinformowznu, weszła Co wegonu zoiicji arusaa, 
żeby nas zaaresztować, "tet; on wystesis berczo tnerzicz= 
nie rexlanująęc się jaso bratanex Lawerasiese ministra 
tłumaczą€, Że to en nas uprosil o to, bo czciał raz ussj- 
szeć melecie tjci sleari i Cali nam csozćj, Uc niego do” 
wieczieliamy Sie, że Zuwarczycy tarćze nie lutię IFrusaków 
1 0C::052% Z wielką symostia Co iolsśćw, rrzesonali wię 

te. niejeanoxrotnie rasi tracia rodacy o tzn, atćr,c:: 


hitlerowey zap=czili al co bawarii w Czacie drugie, woj- 
, ma yeth page, Ir Aypa ar Danae rl nenia prole ge eg mę = 
ny światewe j.-.ewiedzielismy sie, że ustycimiast BO 5 


Uuprawonecenieuiu Się wyroku KS.biskus wrocławsśdi kosz wy 
Golił «leryka Urszulaza 2 Leninarium, 38 Cuczesny arty- 
Cisnup Stablews<i uczielił sossiesinie «lerykcni Pra- 
Cay Brisa awięce. subcigconatu. Ale co się stanie z am 
mi? Niebawes otiä,mallemy zasozea z Mmenöy FH jekowe, 

w Tezewie, de śtuwierniu si; w OZhaCzOny: terzinie i zi 
tranis wrzy tyn ze sobe nuaszszjo ugruwnienia co jecso- 
rocznej slutty wojs«cże,, Tu «ygłosii nas jakie eficer 
Slarczjetą perore pigtnugacs nas jako urogću va stwa 

i przeto nie, otych zaszczytu uprawnienia co Jeccerecz- 
ne, służby wojskowej i oGetrad «an je, Sroziio num obec- 
nie nietezpieczesiwo zucięznięcia nas co siudby nojyene- 
weg i te trzyletniey w Szeressch zwyKiyci: szerepowecs. 
chrenido nos grzeć tym jedynie to, że bylisny stucents= 
mi teeztgli, 3 raez to mizziámy preve Ce ocreczenie. 

To nasuwałe nan obawe, że włacze wruszie nð uxutex Lezo 
domagać Sig teca natzeso wyceleuia ze Leminariun. Fe gü- 
Sym pewrocle 2 Teze, <=. Dix up Josesireter, ater, 
otecnie znalazł sis w Laróze Rłosctliwym potoceniu, pece 
Sungi nam prze Ke.Pegensa myśl, ety wnieść sromke de 
fesarza o vinsessienie. Źrozumiałe, uxzglecnienie jej 


wybavizeby figcuya of te, fatalucj oytuac,i. Żetruiiem; sig, 


aby zejad ce ¿e tego stanewisec. P 5AJŻIZYKIŁEGBZYN pos0.e- 
miu znalazł zig NASE tLoweragee Dili, Muxowaai. yeso oyciec 
Eji bowiem. urzeistikles, aguctyciel@m@ w FELgiiaiE. Żyła cla- 
wo, że wialcze prüskie mega ns zim Wywrzęć Swe Zzomstę zwal- 


nia;,ąQ xo 20 ŻaUjROWENEZO Stanowieasa. A Us Te atizina 0zist 


tylo cea 7 cOrek i 7 synów, UChws1iLismy Ca GAŚLĘSUJEŁ 


“9 “y 


"Wy, zteryceü reczice of Stuhewicks fireeblem@ie, nie wuliesi= f 
my 6 ułaszawienie, bo te tyłety rownęzukczac Z wrzzznaniem 
się Ge winy, a my nie ówpuńcijiśny Sly ŻagGrege grzestozstwu, 
spełnisjąc tyleo te, ds czeco gute rolscy mielismy raro. 
ale fy bolesiu, jeste we wyjątkowym położeniu ze weelecu 

ns na, reczing, rozwa;: sotie cebrze, dajemy HL uu te ty- 
Gzicóá casgú, czy nie polecsioeby » tys wiss Lay proślą', 
bsęrwówaliany Hak owsik 16 ge JAK te 1.5 lego Podäisısıd. 
c:uwsażyliómy u niego coras barczaejy wzmagająCę cir na ¡ezo 
twarzy blsdesc, ciemne obtwićx, w o«ći oczu, awiadczące o 
silne, wálce wewiętrznej erez bezseniie SBYGŁEBICI nocuch. 
“Ax biina w „ego Cuezy muslela sig toczyć walka siguio 
miłeścią roczinm, & Poczucien voridsrnorci. Kiecy 90 t7- 
kodniu zebraliśmy cig potownie, uż eytanie, ¿za serziąż 
decyzls, nieco ouzallexym miovem ocseniedzini:"A je resend 

z kami", Y ten speach uguółs utcii dla Ziskupu naGziżja 
wytrniscia gu tel Ćrecze z nader cigzzieg sytuacji, Ts. Dig 


Kup priez KR,TEREGSA zapewnij Las, Ze będzie się obscena 


— 


wy¿sleniu ugs ze Seminariu” Bprzeciwiał ds Culatecenosci, 
t.j. 5% Ce chwili, Séybs rząd żagrozii zawiuięciez Seri- 
navit, Atedy nie negiby soświęcić Seminhsrium cGicze dla | 
Noes Ctmiu, £0 i tax w maisc zemkulsecia muvicii byemy | 
@FUSCLC ZesizĆ, Naldzii Nom precto, Lyemg me REEL przy- 
sócex zasosili się sizieiniziej. Zactoseralióny sis do 

te, roGy i evréciilany co arcybiskupa Bilozexscicus we 

Lwowie, xTĆry nes Z cria otrertoscis przyj. 2 mówęv ba 

rać temu, sonieważy co arcniciecezgi lwowskie, DELENIA 
¿ówezas Bukowina, gözi mletzka40 ¿poro KAttligéw Siemedw. 

io tež zależało jemu na dusspästerzech 230%. yci. Die_lE 
Jizgsles GresieCain. Uned nez te ominzde, Jenss i tak 


aiiéu wycalonych Filematéw ucało sis do Seminarius w Luo- 


Wits URE A Lore xi, *diersid, Lesencowski. 
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" początkach czerwca otrzymaliśmy zawezwanie do Sta- 
wienia się do więzienia ala edciersienia «ary w iczewie, 
Timo te, że cara więzienns nie tyia ciuga, jecnax była ona 
dla nas czymé Zupełnie nieznanym i niezuysiym. tZzlikmy co 
niego przeto w nastroju nie barćze przy,entym. FDZyrzeza= 
liśmy setie, ¿e sxore Brźzy,eCzieny co Tczewa; ao podrze- 
pieniu Sir kawę, zaraz ucamy się do więzżienia,aty so wy” 
puszczeniu z więzienie móc sobie nieco swobody w Iezewie 
użyć. Ale gdyimy „tanęli przeć yego raną i Speyrzeii na 
ponure jego aury 1 blaszane Zasiony ne osneci ‚„oblecias 
nas otrach i choć niet nie wyrzesi siéówia, Jaxty nu «omen= 
de zrotiiiemy Zwrot w tyż i wrócilisny Z powrotem do «a~ 
wiarni i pozostalismy % niej aż Ulisco C=te, gocziny wie” 
ezorem, xtótxo przeć zancnięciem tran wipzieniz. Tu od 
razu wpaćliśmy w ławy jexiezof senureżo, jećnoekie je do- 
zorey, £tóry w ostryer słowach nas przywitał i zaraz ze 
trai sig co swych zuwy«łych czynnosci. NajlerSzy 2 nas uu- 
mor miał uo/czą no, bo cóż tam jecen dzień ! "Nie tune 
ich jedzenia, ale za to so wysuszczeniu z wizzieria wyna- 
rocz sebie ¿ide aiixu tstliczkami czeaolacy". Go.cz 
barazo lutii czesolaćę. ¿ecnal cle mu Z tym poszła, Un 
pierwszy też wp3Gł w łayy tege arcyniemilezo dezorcy, 


Swej więzienne, funkcji, która polegała na crewicowaniu 
Zo, ecebraniu mu wszySta:e.e co w «iesZzeni pesiccul,e 
więc 1 nortfeld z zotlwaę, ostrzyveniu 50, wyxapaniu, 
seczym Xazad mu się grzetrać w aresztanckic ubranie. 
"4asuie sly ce uaślępgnego Z te samą Operucją zatrał, 
¿dy « togu tego wcLoczi jazie meżczyzna w Czwiln,niiz.O 
wzrestu i edzywa Się Co owego certera:"Niecu Fen przer+ 
Wie Swą caynnoać. Te nie są zwyczajni pene Ste ze y, lecz 
polityczni i ich należy inaczej traxtowac." Aszal nan 
zatrzymać nasz utićr xleryxainy- rzymiac«i l odgrowoczié 
ĉo cel tez osobistej rewizji. "nie pirzysać13 maia Ceia 


razem z moim «uzynem bexnardem Lembxiem. ¿to tył ten 


l 
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dotrocziej, który nam oszczęcził tych wstępnych pr2yXrei- 
ci ? Otóż tył te asesor Sądowy, iuertech,żyć,stóry miał 
naćżćr nad więzienien.Ctćż był te wyjątkowo Szlachetny Żyd, 
«tóry sóźniej 2wierzyd się nam, że 2 nami wSplźczuje jaxe 
należący również de narocu ciemężeneso i co bęczie m jego 
mecy, Slarac sic bedzie, by nan ulżzyc.Lziwiło nes coprawda 
zaliczania się ĉe ciemiyżonej nacji, bo życom przecież w 
Niemczech Cobrze się wiocłe, sle widocznie odczuwał on 
ogólną niedolę swego narodu, «tóry te, pozbawiony był 
własnej ojczyzny. Arctxo po zamenięciu nes w ceii otwie- 
raja sig erzwi, w «tóryciui staje certer, stvrzy na nas, 

sa my ma niego, 22 naraz eczywa się ze złotCia:'"Na,wollen 
wie nicit"? Coż en może chcieć? «zrox nysz paca na podio- 
zę, a tam steją dwie blaszane ,brućae miseczai, Gymiace. 
Teraz rozumiemy. To nasza «olacja. kierzemy,stawiamy na 
stole i smaxujeny. *stretna ciecz, Lalezniały chiek po- 
mielony i zelany wocg. To była tax zwana "kretsupke", 

Nie możemy przełknąć., Zostawiany. Łabiera ję z powrotem 

z ironiczną uwage, Ze już jutre nam beczie smaxewac. 

I tax było w rzeczywistesci. <iecy nie było czego inne so, 
a głód će«uczał, nawet i trotzupa num dac«ować musiała, 
Xaiesską miesisny nec. Nujzierw z powodu tewo, Że jasi» 
wstrętny smród razcŁodził sig po Celi., Jäs Zesmy Się Go- 
wieczieli następnego dnha, po>rzednie j nocy WsdAOWALO 

de celi jakiegos włoczęg,, który zaiatwił tam Swą Íizjo- 
logiczne potrzebę, £tórey nie uprimtrnigto. Loci.oiziio 

de tego jeszcze, że Siencixi, gOżOŻOLE LU POGŁOCLZE ,byay 
taz wypchane słoma, ¿e ugnieść zig nie cały ¿adp miarą 

i co rusz skulalismy sig na pocos. Na drugi dies ist 
na rewolta, Cerber każe nam wyniesc wisćra, zamieść celę, 
uprzątnać sienni«i. Sie ruszamy sis. Uzuzełniaj+co jesz- 
cze soció mi wyeoda, ze było nas cémiu, gdyż przytyá nam 
Jeszcze nie kleryk, Alexsandex iarczy ski z Felsliia. 

Ow cerber rzuca sis, Skacze jux opetany, grozi nam cie- 
mnicz, Na krzy«i te zjawia sie aseser Auerbecn i osviuć- 


cza cerberowi, że nakazać ma wykenyżanie Lej czynnorci 
innym więźniom . Cerber przyjął to z trućną de pohanowu- 
nia wściesłością, ale przecież zmuszony tył usżuczać 
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SWEGO prucioZonege. Fyznaczyı przeto Qwuch więznićw z in 

nej celi, ztórzy tę roboty wysonywali. vecen 2 nicu byi 

jozi biganists.Mieszcal posrzeciio w „estfalii i tan si 

azenii.® xrótce so tym zarzucił uva żony tan i Barowacził | 
sie na nasze tereny, Zeazie ucażo mu Się ruzi raz wziąć | 
Klub i cywilny i xnécielny, Ze to Costas cas lata więzienia, 

Po wypuszczeniu z więzienia osiadł ¿exo fryzjer w Subkewacn. 
¿biezism oceliczności 1 ja costeien Sig na «ilau miesięcy 

jaxe wixary CO GuExC%. Sit omieSszkuł on z lego SROTZyŚL uć 

robiąc sobie rerlamz, Że srzecies ten wikary te. z nin 

razem Sledziez we więzieniu, :ierwszy tyczie: więzieniu 

był alu nag uciażliwy. stesawano 'uebec uas Całxosicie ry- 

ger więzienny. baraso co<ucziiwa bjłu Gia nas całkowita 
tezczynnowć. Loglero wĆwczas pizexonaler Sig, ja Ona gest 

trucna ce zniesienia i ¿es wieiwim Gobrocziejstwen cia 

CŁŁOwieZa Jest Zajęcie. berCzo we źnażi (Bio Nam sig rów- 

nież 5ieczeaie przez Całą Coby w Cusznej;,maie,j celi,arży- 

émienej nadto blaszanyni zusionami nu oxuuch. Fligedain- 

ny spacer wraz z załatwie:iem przy tym fizyeolosicznyci 

setrzet, nie starczaź, aby zdrątwiałe «ości sis należycie 
wyprostowywały 1 oczy zaczeren»iy potrzetnezo światła a 

piuca powietrza., «axże dobrze peinie, nogien sojec bere 

miar ciernie" naszych traci rodasów i rocacześ, Stiocza- 

nych jax tleczie w teczce w celach więziennych kez sics- 

ca i świeżege »owietrza w czasie osupac dio Jeóyn;a urozmau- 

icenien 1 ocetchnizcien tyła cla ase ara «uvadrynKi, stóra 

oc czasu do Czusu Bcztrzmiewsża w roblisu więzienia.Trui- 

ny” do zniesienia i uBakarzającym Lyło to apee tas utez- 

wolnienie człewiesa i 2canie go na łaś«ę i ee taxie- 
go człewiewa jaa Cerber, «tóry nieustannie satreui na nas 
yal wilk, tylko ¿e óżizal OSwenu zacnenu aseserew. ie 
Ganyn mu tyie, na£ casuc. nie sgecjainie dosiexis are; 
main Siabym żołącau ta więzienna Gieta., lieało i paliło 
mnie w Żołąćzu jasty ognia «toż co niege Sysał.Nie selec 
tego ćłużej znieść, zgłosiłem się o lexarzas.auziien, 
że on arzyjäzie do więzienia, Omyliżen Sie. Lexarzen po- 
siatowym by} jaziś jednonnwi medyx, <tóry tylko erzyjme- 
wał pacjentów u siebie. Bise i ja musiałem udać sie co 


deze mieszkanie, Które było aż hen mu xra cu miusta, 


Oczywiście nie szedłem sam, a w towarzystwie oreko certera. 
Eyiem utrany «lerycalnie ~ w rzymiance, te też mćj narsz 
przez miaste w ¿ezo towarzystuie wabuczał prawdziwą 3un- 
Sacg¢. Luczie stawaii na ulicy patrząc ciecawie na to nie 
coczienne zjawisko, lo ztadaniu zapytał mnie ów syneskula- 
pas"Joux C4ugo aresztant pozostanie Jeszcze wę więzieniu?" 
Jeszcze Qwa tygodnie „ocCyowiańam."ACL, „Min EZAOJA,OĆGpowia- 
Ga sar«astycznie, że tyiso tax Krótaciulasnie w dwuch ty- 
gecniaci by się aresztant Go tey none, Ciety prZyźwyCzali 
i wtedy »o«arm więzienny już ty mu cotize rotis", Z2iépisas 
ml jećna« ja«ies xrosle: chining i pepsyny uo i palenie 
ustałe. 1 faxtycznie powoli Się Co tadie, diety przyewyoca~ 
idem, ale erzytyn powziąłem postanowienie na Całe Zycie, 
xtére tez preestrzegaiem aż Go dzia, by nie być wytrecnju 
w jeczenłu, a jest zawsze to, Co postawią na Stole, Czy 
to smaxuje czy nie. 

sowoli wiezierie z naszej 5-mlo osobowej Zaiori 
zaczęło się osrózniać. dago pierwszy pe jednocniowej «nl 
osuscii więzienie Goicz. A mimo że adjkrćciej 2 nud sie 
Gział w "«ozie", najgorzej mu veszio. *odczae case, doby 
bewiem nie t«nąż jeczenłia w naziei, że »0 wypuszczeniu 
„o powetuje sobie ten sci:ly post Ssożyciem «lau tatli- 
CZEK Czędolacy, «t3ło sig jeónaa inucźe,.soniewn. nie 
zapadła jeszcze cecyzj¿a co do Zwrotu ocebranych cyan 
pierwszym więźniom erzecmiotcu, 3 więc £ sugilaresu z 
sienisdzri, ecetrai z nick tylko tyle, ile aosztował 
tilet celecowy co selplina. Nie miał erzeto Zu CO GUBIĆ 
te, tux upreznione, Ciéxojacaio bie na tyn JESZCZE aoniec 
sechs. rawrécid do celpiina już Qulexo poOLuio©, niż wyaa- 
wano w rele«tarzu aolację, Vusiał się i bez «olac): obyc. 
i taz ten zupeiny scisiy pest potrwai u niego Całe 40 gim 
dzin. Stat on sie na sxutex tego arzecmieven żertot Liwyci 
ćecinków ze strony «elegów, «¿Ltórey czesto geste nakieruii 
zo pytaniemi"S3olcz, a udzie czexolackaf" re tyeecniu 
opuwcili więzienie Alexsander Zarczyosxi i sierys Albin 
Śroplewsci, len pierwszy tylziel był Gla nas najuciast 
liwszym. To tez, «iedy Kroplews«ci wrócił Co <tminarium, 
wezwał kolegów swoich:"Na Boge, nććlcie sis za nich, be 
eri tego uie wytrzymają”! A wytrzymalizwy. Fo tygodniu 
towień nuize swośożenie się zuacznie sosruwilo.d2 nasz 
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uniesex otrzymaliśmy z tiblistexi seminaryjnej «siqóxi de 
czytanis, Ce razu zoisiy te straszliwe nucy. Foza tym zuü- || 
lezlismy po za owjū asesorem jeszcze jecnego nam zyczli~ 
wege Niemca w osobie jax go caretiane “vogta,cor w oxres- 
legiu polssim "«asztelaaa"'. dastepoas OL COPruwidi owego 
ponure ao cerbers tyase w nieczielg, ale of Tuzu,sgcejrzäaw- h 
szy ua jeno sympatycezns,dagecns twarz, nabralisay de nie- 
go zaufaniz. biła ż niej bowiem cobreé i życzliwoźć.l'oz= 
wolił nam w niecziels zebrać Sig wez¿stxim razem w „ednej 
celi, co umożliwiło num ocsrawienie wszólnycii meciów i 
adssiewanie religijnych rieéni. ha naszą araśk+ srzynicsi 
nam też se jecnej »orcji więcej na otiać, a była to gro 
chéwka ze słoniny. Kicecznie ne „tzgo wstawienie siy pozwo” 
lene nam na dłuższą przechadzxy niź 1/2 Godz.i te już nie 
na Gziecziccu więziennym, ale w ogroczie, glezie on miesz 
kai. “obec tego raźniej już usiynsiy nam te estatrnie dwa 
tygecnie. rowracając nas serdecznie Z «Kwiatami powitali 
nasi «oleczy w Seninarium, a my gue z nimi razen tych 
dwuch estatnich ¿o upływie nastepnych Trzech ty.odni, 
zycie jest tez szaołą, «tćĆra uczy, le tez w colezym życiu 
bynagmnie) nie Żałeowuien, ¿e przcozecicn tz Ccuoć tylse 
rót; skKożę więzienną, Niejecnego ona mnie mauczzłu, 

u WrZECE wo2ySlaim tedorky, zuparciz się sielie,umiar«o- 
wania, a nadewzzystko jeszcze Wigeszece uniaowarnia spraw 
Ojczystych. 


Fe powrocie ce Seminarium. A Ce Gaiej bedzie ?_ 
“róciliémy więc z więzienia w cicke mury semira- 
ryjne Jax wypuszczenie 2 «latxi ptaxio JEGNAK persseaty— 
wa nasza na przyszłość nie przećstawiałś Si, nam rúsomoe 
Jus niecz Lanoklesa wizízia nad naszymi głewani ulegei- 
nosć co do Gelszego nuszege lesu.Nejbardzic, nas stra- 
Szyia możlisożć wydalenia us ze „eminariun i wtiecze~ 
nia nas w tag nienéwiczeny przez ays muncur ¿iuesi i te 
na ceniar na 3 lets. nzec Coxrency zamierzał exazenyci. 
i wyGalonych z uczelni Filomatów eecisegnec de ucjEwu, 
Bosoiując Sig ma ve, Ze ick ccreczenie cc siucby woj 


Skovvej uwarunaowene ¿ESL tym, ŻE osaurzeil UuCzniani 


v4 y nen 
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ie też byłe do psrzewiczenuis, Ze rząć zażaca 9G vriecoy bis- 


śusiej i naszeze wyczlenia ze ceminuriun. ma SZCzyscie sram 


wa wojskowa nie należała jednak de komeetencgi aoszczesól- 


nych paste związkowych, a de Kzeszy. n0to pelscis w parla- 


mencie *niosłe intervelację w tej sprawie. 4 rzeszy rząd 
vruski nie misz wisxszoeci cla swej antysolskiej »olivyxi. 
Centrum kat. ,sacjalisci, wslnomyślui, kote solskie, alzat- 


czycy, du”czycy, haneweranie tyli we więcszości, 8 byli ve 


salityce sruskiej przeciwni, To też rzac srus«i »eniósł 


Y Llego malgięsze w parlamencie lad ze zruszie jednex nacal comagaly 


fina Kugkumg og ed Liscusa nuszego wycalenia, Äs.biszus ¿resosentreter 
adir E : h 

aia dany był ze swej cunktatorskie) solityxi i w sprawach 

MA an cm 


crażliwych, «iesotliwych. dgwyxz edwlexac w taxicil wypsu~ 
dari by mysi k ach decyzję tax ałuze, jac te tylzo było reżliwt.« naszym 
ny na rulyę hezeniu wyszło nam to tylxe na dotre, «„żicocznieę w tim 


«2831. studenteni bjii. Po wydaleniu ich ten srzywiie, Upacałe 
ozresie toczyła Siz ożywiona, a przewlenająCE siz wymiana 

sism między rzacen, u WŁACZę blS<uPia, AŻ WDECLZCIE sewnexge 

chia «s.,keżens woła nas Go Swego gubinetu I oewiaćcza nan, 

v imieniu Liszuba, ¿e namy sis przygotowac do epuszczenia 
veminariua, Saye uuszelny prezydent Prus Zechecnick w uaa — 
peu, vVeGessler, stewi¿ Co Liskups ultimatun, li a! zəm- 

anie Eeminorium, o ile Sistue w exreslonya terminie os 

nie wydali, Rezens cecal oc siebie, że cisauw cle nas 

silau nie może poświęcić calere Ceminariun. hzec2 natural 

nie ¿la nas zrozumiała, Spacewalismy naszę turenns habend | 
i czekany. I oto stała Się rzecz uieoczeciwanu. Kilsa dni 

Þa tym oświacćczeniu nadcnaczi telegreticzna wiadomość z 
“escasa, Ze nederezyaent v.Gessler negle zmarż na udar 

serca. A byt to wielai poluxezerca. aównoczescie zaszły 

w łonie rządu wrusxiego pewne zulany, zadaje mi Się na 

scutes wyniku rewych wyborów ds sejmu prussziege.tinistren 
¿gras wewnętrznyci: zestai Leltrück, człowiex o seglacdacı 

nieco libersalniejezych, znany wówczas z wydawania t. zw. 

“tat jeze trat, Ta zmiana ocsunala S+rawę naszeso wydale- 
nia na dulszy plan. otrzymaliśmy v nig@zyczasie salecenia 


| 
‘sreussische Jahrtlicher”, a nacprezycenten Y Gastiscu zo- 
i 
subciaconatu, nastęrnie diskenstu, a wreszcie złtllżylitny 


się do oststnieze święcenia, a mianowicie kaplaistwa, 
Naraz krötke mrzed ¿wíscenisti woła nas ze.,Kezeas da Swe ze l 
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gatinetu i przeckiad3 nem rewers Co pocplisunizeCawladcza i 
mum, Ze iwiscenie «asłais«kie otrzynać mozeny tyle, jezeli 
sodsiszemy pismo, zrzekajace sig sraws ce sretestwa.Wicecz- 
nie eswiacezenie tacie wynusłł rza na Eissuwie, aco cee 
nę za niewydalenie nas ze veminarium. bez wahania podpit= H 
salieny odneśny rewere. Nie checzilo nam przecież e pre- 
tostwe, ao te, ty zostać xsizsózenm. a ce potya będzie, 
te jax bóg das 


Z życia wteninarium Luchewnym, _ 


¿4 życia w Seminarium buchownyn w relplioie za mych 
czasów kilka tylxo barcziej craraxterystycznych naxkreń= 
1ié pragnę szczegeidyv. Fomisczy kierykani rolssanı u nien- 
cami był zupełny rozczisł., Choć bylisn; somieszani w 
mieszkaniach, «ażda narecowość tworzyła Swćj cxobny klii.e 
"ine, Ze zu yecnuemu zmierzylismy a taz pocriosieru celo- 
wi jaz służtie Eepu i pracy nad zbawieniem cusz, te „ec 
nak cucbowej, a w szczeżóćlneści towarzyskie, Iscznosci 
mięczy jednyni i drugimi nie byłe, itzadke «icy zdarzule 
Ble, by Kieryk Niemiec a Pelak szli razem ne przechadzay. 
nie był to stan wzajemnej wrogości z małymi może wyjąt- 
Kani, ale soprestu edzwierciaólało się to,co istniale w 
życiu publicznym na naszyci. terenac, System germaniza- 
cyjny, przedstawiujacy Folaxcy jaxe wrogów pacstwa i 
zeryczający ich przeszłowć i teraznieiszeré wbił «lia 
między «atolików Nienaców i roiaxów í sugestywnie od- 
cziaływał na naszych niemiecxich «olesćów seminaryjnych. 
le odrębności rzucały się nawet na zewnątrz w oczy, Əla- 
Cy nosili na giowuch maciejCwai lub pozna skle cuupare 
Niency netomisst Kapelusze lut czapki fusenu riemieczie- 
50. vako obuwie łolacy zwycli byli nosić buty z Giurimi 
cholewani t.zw. «anony, ZupTewadzene grzece wszystęiu 
u duchewiećstwa w reznacexim. L «ieryka niemca nie zeba- 
Czyłes nigdy ma nostech taziego oLuwia. Nie zaarzyło sia 
też »rawie nigdy, Ly kleryk Siemíec ze swym «clea Po- 


lakiem zechciał rozmawiać po selscu. Same arzez sis ro- 
zumialo, ze do niege przemawiać trzets byłe tylxc ¿se 
niemiecku. Byłby się czuł Gotknistym, zdyty sis tylo 


= lit ~ 
do niego odezwałe se polsxu. A byłe to z wielks szceas cla 


nich .3dyby im byłe chadziłe kowiem o zaprawianie Się w ję” 
zyx«u pelszim, «tcry im tax bardzo był »otrzebny w dusz 
pasterstwle, sami »owinri się byli demazac,2eby 2 nini 
rozmawiać tylko po polsku. Ale na ogół leko sobie trane 
nauxę języka »oiS«iewo i dla tego też tas dużo z xsig2y 
Niemców wychacziło ze Seninarium z bardzo słaŁa znaje- 
mością języka »olsc«iezo, «tćry potym «aleczyli nieraz 
w SzosĆb wywołujący zgorszenie zwłaszcza na ambonie 
wśród »ols«icl »alafian. pewien xolega xursowy oburzał 
się, Że w brewiarzu odnawiać musi ; Gaude mater reloniż, 
«iedy przecież ielski juz od dawna nie mae 

Językiem wykładowym bys wyłacznie języ« nienieczi 
2 wyjątcien teolegii noralnej, «tćra wy«ładana była w J¿- 
zyxu łaci”scin, Lla języka polsxie.s cla Nienców wyzna- 
czeno ¿wie lexcje tyzżećniewo. Jozya poissi trudny jest 
de opanexania Ala tych, którzy go nie żrają, Sprawdzie 
nsu<a ta trwała cztery lata, ale nino to wystarczająca 
tyła dla celów duszpasterscich znajomości języza »ol- 
sxiege, wymagała jecna« zuauczne.o weladu silnesci i 
staranności, a tego własnie w więcsześci niemieckich 
«lery«ów nie byte. Lyły atoli i bardzo chlutne wyjatxi. 
Niejecen tax dobrze przyswoił sobie język polszi,że 
władał nim jak redzeny rolaz.ale „jak gue zaznaczyłem,były 
to wyjatci. Dla xleryeéw Folakóy była tez! wyznaczona 
1 lezcja tygodniowo, ele tylxo dla tych, «tórzy jeszcze 
żadnej nauci Języka polscie o nie pobierali. Felezała 
ena as tym, Ze otrzymywali oni Go ogrzcCowurnia pismien- 
ne jazieś tenaty, «tóre nastepnie ich solec2y, zaawanse- 
werk w języku poisS«in, poc wzzlęćem gramatycznym i styli- 
Stycznym seprawiali, nad czym péinieg wywiązywała eis 
dyskusja. Liczba alumnów Niemców w Seminarium byłe pro- 
porcjenalnie większ8 niż liczba katolików narocewości 
nieniecziej w diecezji. liczba niemiec«ich katelików 
stanewiła zaledwie 1/5 ogółu,zatolixów, rocczas gdy 
ilosé clerykéw narodowssci nieniecziej stanewiła aniey- 
więcej 1/3. Pochodziło te nie stad, ty »0 tamtej stronie 
była wigesza religijność i auch pewołania.Niestety,nie- 


jednych z nich pociagałs perspektyws dobrych dotacyj 
i stanowisz, ztćre dla «sięży Niemców były szeroko 
otwarte, zdy przeciwnie etrzynsnie ich ¿la «5.Felazćw, 
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ceraz tarézie, bywaie utrucniane. azac slutai Cugtnie też 
wiézial i navet vowierai auterialnie alumnów asxrocowesci | 
niemieckiej w Seminariun, u zwłaszcza synce urzydnixcy,bo i 
otizcywal setie »o nich, ze boca mu pózniej somocui w je” i 
we Cyieniach germaaizac;,ynyCh. My rolscy mielismy za poz- 
rolenien biszuzia nasze '<óżko historyczne". deso cacunien 
byie badanie cćziejćw xesciols cat.ma ¡omorid. ianieważ „ec= | 
nas ZuzeLiaty one równieź o Sprawy świeczie, więc rośreć- ] 
nie łączyło sis to i z historią Fomor2s. Jaz ne t;czie. 

Choéziligmy Co xancelsrii klexusiej, celem pize pisywanis | 
texstów z ocbywanyel erzewatnie wizytec¿i biskupich w sd— | 
ległej srzeszłości i te cla Towarzystwa Naucoweze w Teruniu. 

Feza tym eopracewywalitmy rozmaite tematy z cziecziny tos- 

cieła ns remerzu. Vale n.s»arzynadło w UGZiale ewracowinie 
obszerniejsze na tenat "Swistosietrze na Pomorzu". 


ostatnie dai w Seminariun Luchcwny;te_ 
. + = = ? X = " 
zwięcenie zaplaiskie z wyrzeczeniem sic Brawa do_ 
»robostya, 


Obecnis nadszedł Czas, że trzebs Się byte rozstać 
z tym zacisznym, sćciytyn niejaso od świata zskatziem,ąćzie 
srzezydo się arzez ozres 4 lat tyle biosick „,poćziesłyci., 
Słonecznych chsil, ale i cużo taxici, «tire zsurasczane bywg- 
ły mais otawy i trwożliwne,, niesewnosci.isadeszia wreszcie 
najważniejsza, decycujeca o calyn Calszyn tiesu życia chwi= 
la, świeęce* kapłasaich. Tóbyły Się one tradycyjnie w «in 
slicy seminaryjnej. Fozsoczęły sis one tym razem 2 nEwlyn 
Sac? nientem. Ks.Liszur bowiem przyszediszy (o kaslicy,zu- 
uwsżył brax na swyn palcu sierscienia arcyessterskieco, 
"szczyło Się swałtowna Za nin zoszuciwanie,nijpierw na cro- 
Cee które £6.biszus krzeszećcłź, u następnie w peaucu bizka- 
ein. Da bieganinu tam i z sowrotem trwała Coad ciugo, aż 
WIevzCie, «e.rezens zóobzł się nu ocwage 1 sig oćezwał co 
Elszupa: "Blscntifliche ünscen,den "in; werden bie wend in 
Ger Tasche naber /Lkscelenc,o Pen pierscie  Lksceleńcja 
brewcopodouzie ma w Kleszezi/. i vas byte w rzeczywiStŁocci, 
Is. 2issup slzeczukawszy «letzenie znalazı go tum. Z usmie- 


Chem włożył ge na walec i natycimiast voz.%0c4c9ł8 Bis pote 
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niosła ceremenia świece <apia,skich, tla mnie najbardzie, 


wzruszającym momentem była, cledyamy «rzyżem legli przed Cita 


rzem bezym, exa2ujec przez to,że stajemy sic ot Gozzonnyni 


sługami Bożymi we winuicy Fa s«ie,, Kastanie, byia te 15.00 
ca 1X4 r. razem 2 biszusem wsećlnie odprawiiismy po raz pierw 


Szy bezärwaw: ofiarę sowege Testamentu. Nastepnege Cola moja 
prynicyjna Hszę św. o¢prawiten w <oßciele ;awsfialuyn ws ck- 
glinie, a nie w ześciele parafialnym w nademnie,i.iozyte sis 
na to kilka saveccw. Nejrierw cla tege, że budowas Się tan 
nowy zońciół, u natoże stwa oćbywały w prowizorycznie Z Gesex 
zbitej «aalicy,gdzie nawet woctosi nie Lyle, sawtćre i tego 
powodu, bo nie chciałen, by mi ja urzeczał «s.batze,mie Scowy 
protoszcz, «tóry porierujac «ształcacz sig młoczież asterisl~ 
nie w znacznym stosniu, mnie cla jaxiezos sotie UrTojonexo 
«apiySu Zignerewai caizowicie, choć patrzaś Z tlisza,jak noja 
matka męczyć Sig musiała, ky tyn celężarom, gwlazshym 2 mein 
<ształceniem wydelad, a bo trescia, by tym jax najsaronniej 
urzącćzonym obchodem nie narazić matki jeszcze na dalsze eks- 
pensy. Do Yezy św, ¿axe celetranc osyctewał mi KEeyLQLoDAPt= 
£ows«i,późnie jszy generalny wixariusz, mój kuzyn Denken i 
mój przyjaciel dobry, a tes przedwczesnie zgadsiy, Lisotás 
Czaplewsci. Togłen sotie wyotrazić,jaką Diożcać i „ach 
bezmiar racownyci uniesie” przeżywała moja Kochana matas, 
xtóra tyle lat nieustannie sisla modły do Foge © to,Ly 

mnie choć raz tylko w Życiu ujrzeć mogła rzy oltarzu.la 
jeens chwila wynagroczić jej była zóolna ten bezmiar por 
fwiecenia, zneju, trudu i otu na Govsrowaczenie nnie do 

tego celu. Zideliy sis jej taz szlacuet:e artitne Zycze- 

ni: i pragnisria. "Ja nie chee mćj Sytu,żeby Ci inui pons- 
g3li,Ukoć sobie ręce usracuje i nogi uchedeg,ale Jo sans 
chcę mieć przeć Fogien te ŻUSłŁUŁY, Ze ciebie CGATOWAGZĘ co 
ożturza”, Vewrcciwsezy z rełalina Go demu na «ii«a Gri ec 
bocZynKu, Ssotxałem sis tym Tazen z sercecznyn sowitanien 

ze strony «sefatkego, mego proboszcza, %yraził SWO ją wielką 
radeñé i zadowolenie, że ja Już jesten czwartym «asłanen, 
który za jege CZusów wyszeci 2 jezo parafii, 
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| Pełeżenie Ccuchesie stwa soleziezo i wiernych solscich_ 
za rząców Fibauwa AS, DIe cobentreteró. 
Arzyv0s ty wyrzaczil i minął by sie z rzeczywistością | 
ten, «tćry posącził <s isxzuza Fesentrevtere e Jackies niezyca- 
liwe ussocotienie alto ugrzeczenic do Folaxón. Tejo nie było. 
fs,Eiszu» z życzliwym sercer egarniul Guchorvis stwo i sze- 


4 
ZeCz2estyuG poiscid, a ¡eóngas Z przyzżzro:cię tr26 štwierczićč 
i z całe bezstromiotcia i obiektyzuen, że zu ¿eso Irząćów | 
| duże zrzywcy i nieszravwieciiweosci cziale sig tae jednym WW 
Ma: E l 
¿sx i Grugim. Znaczna część tejże nie jeso otcieża,be ¿róc- M 
łe jej tawiło w ugedzie, «tlra Zzuwarta została mięczy Naty l 
sener a rzacen ruskim na zakończenie tezwewnlxi «ulturuej, 


xtére zawarł nove zasiaćły na Stolicy Fiotrowej,racież 

Leon XIII, Aateliczie Centrum w Prusiech sac wocza cćzielne- 

ze i btehaterscieze *inchorsta, xtérenu wiernie cexuncowato 

<cio polskie w sejmie prusz<inm, uważała te ugocę za srzed- 

wczesna.» mniemaniu centrun była ene towien ztyt »os»ieszua. 

¿Canien jezo jeszcze jazie awa lta, a na skutean wytucrzo- 

nego w palotwie proscam zamętu, bismar< byłby musial sxa- 

slqulować, 4 tax ugoda zaxoczyia Się 4ousrozisem,da,aCjin | 
rzedowi srus£cienu znaczną ingerencję w Sdministrac,z Kor- | 

cielną, <tera najcot«liwi*, oćczuć się Caja na ziemiseż. 
alskich, ozię«i te, ugeczie na naszą stelicę tiscugia 

nis måg: się ¿estad tez zgeńóy rzacu żaden Liscures zery 

*rzeto wycluczone tyło, Ly wotec tego zaSięść mó ua 

Stelicy tlzkusie, nasze, ciecezji rolaz. A jawi był licet- 

ny stosunex «ei lućneści sols«iej co niemieczie,.sectug 

Stisu "Uchematisrus des Fistums Culm z rexu liczba wier- 

nycł. w Ciecezji ¿wezesuej wynosila 763271 dusz.sediug 

urzefpsej statystyei liczba wiernych nerocovesci. nieniece 

«leg w minstuch ciscezji crelmi skie, wynosiła 34.677. 

ważyć należy, że najwięcej Nlemców Xatrlikćw mieSz«aie 

so miastach. Uwepletniajac te liczt; «atelica.ej luczosci ruedo aa 
»rzyjać należy nejwyżej na jaxie 1576000 Je znucsy LÓ, 

le tył jej tyizo najwyżej 1/5 w stesducau do ludności 

wolskiei. Chybe siusznośsć wymagała, żeby wobec tego bis” 

<upen tył Polux, a jeżeli to już stać się nie mogto,to 

Ciekue Riemiec, stawszy si: arcysasterzem 4/5 Swyci: pols- 


Lich owieczex, tym tbarćziej winien dołożyć byz wsSzyttkicz 
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swych starat, by wszęczis tam, gEczie te było «w ramach ¿ego 
meżliveści, uwzglęcniać słuszne erawa i potrzeby ogromnej 
włęxszości swych wiernych. Ale było w jego mocz, przeciw 
vtawiac Sig ziesprewiecliwze$rzy cŁsaczaniu protest. ted 
lua ayuieniouego “Schematisrus" byie y r.1904 274 probostwe. 
Lego rząd pruaki i niemieccy s ohadonae mieli prawo obsadasc 
204 »rekostw, poecezss Boy bissusowi 1 polskim ketolizom Stam 
łe Co dyssozycji Jecynie 7 probostw. £ tego wynika,jae 
ceremny weły» miał rzed pruex. na cobsaczurnie srobestw.ä so~ 
nieważ/ wszystcis możiiwe czynnisi warzegł read pruski co 
akcji germanizacyjnej, łatwo zrozumieć nożna, Jax trucno 
było otrzymać «5s.iolskewi srobestwo i jak el etut miał 
rząd prusail w wych Cazeniacn germanizacyjnycn, by uprzy~ 
StęBLIŚĆ Costes fe cobrze Sytuowänych prebostu tyleo taxin 
zsiężom,»0 Kteryeh mógł sis spodziewać, ¿e teda mu powelni 


jego Caceniscn gernanizacyjaych. bxromns wobec tego była 
mecliworc čla piezu»sa xompbensovaria tej jawnej nicorrawie 
cliwości, As .bissup w najylesrszya razie miał do obsadzesia 
tO prekostw, a 4 były w r,kect poléxick petronmów.Ale i tu 
JESZCZE aruwo Łiswupie ulegało sewnenu ograniczeniu, ¿ue 
również wrywatnycis patronów, sonieważ TZęCĆowi przyszugiwa— 
lo »rawo zazłacania veta przeciw prezencie, jezeli dany 
<andydat ozazał “wroga Gli wa*stwa Cziałalność”. A CO uwa- 
Zak rzęć za wraga Cla państwa ćziałalność 7 Otóż sraca w 
polukich eńviatovyci. tewarzystwäch ęraz i s<połecznyci., 
ucazanie sig na jukims nalskim zebrariu, to WLŁYSŁKO s0dm 
Clause bywałe poc «Kategorię antyeanstwewych ¿zialolnosci, 

prawczie i Eiscusowi srzysłuziwało równie, rawo vete 
ecuesúie probestwa rzecowees watronetu,o ile cany xandycéat 
nie nial «walifixacji naukowej lut moralnej. Ale nie zdarza- 
ło się prawie nigdyz ty biskup z tego prawi <zG6rTzystał, 
West też Eissup założyć veta, Bey dary aamcjćżr lecue uwła- 
G22 lamsas volszczyzna, ale i na to Się Elfgaus nigdy nie 
ocwsżył. Wiało te ten sxutex, Ze mu parafie Czysto zolszie 
Geśtaważo się coraz więcej asigiy niencón i to notabeñe na 
nagleris; detowane, podczas gGy sieta Felscy Jus 2 sivie- 
vay wiesen tużać wig musieli so wikeriatucn,albe zadawaluć 


sie musieli słato detewanymi zuracyzzi, © ile poc tym 


wi gleden riscupe mial burdzo ograniczane możliwości przeciw- 
sziałonia tym wielce KlzywózeCym niercunoécion, te TOgia sie 


> 
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cat. lucnosé selsxa ssoczlewac uwzzlędnienia ¿ezo bynajmnie, 
słusznych sotrzet i prow wSzeczie tem, gezie bisxup miał 
wolne rece. Trucne ¿la tego Lyło pegedzic si; społeczej.stwu 
nelskienu z tym, że nee. na 10 cygnaterzy hierarchii koš- 
cielnej w kapitule w Fei»linie 2 tylko byłe Folaków, ¿e La 
€ srofesoréw Seminariun luckewngn 2 tylan profesorów iela- 
ków. Nie mogli też wierni zrozumieć ćlaczego wobec tax ol- 
brzymiej wielkosci pols«ich wiernych, skoro ¿uz biscup bys 
Niemcem, ćlaczezo jeszcze obrui setie do romocy w acnizi- 
etracji alecezjá niencćw, Jaco wicariuszów generalnych 

i te najsierw w esobie z6.146Ecego, «tćry znany tył ze 
swych nieprzychylaych řalagom sgntynentćw, a 20 jege smierci 
£s.Echermers z uda.sk8, po atćrezo nominacji napısei ¿odia 
<orzskanćent «siadz welzili skiego "Fielzrzyne" 4 2J01V. 
1961 AN Petes eee CO następuje: "Prey- 
znaje, Le wisGomoxć © nomir.scji kb.can.ScharmerTa ne general- 
nezo wixariuszs nietylxo mnie usczimida, zle nawet srzera- 
ziła..ywo mi stanely w panizci te Gługie,uciążiiwe,przyzre, 
a se Części bezewocne walxi ¿olacéów „ca caici xp o polskie 
<azania i e solski nsiew. I zaziwiony nimowli zeuytalen: 

I ten to charmer ma Sprawować rząóy nad ćiecezją nieomal 
wslexa?" A jednex Estevowsi on je aż Co swe¿ smierci urząd 
generalnego wixariusz3. stać ninowesi narzucał się nan re 
lasom gistoxi 281, ¿la czezo <S.Hicnup tag mało miał zrə- 
zumienia cla słasznycł: praw i potrzet cuchowyci SwyCi »0:- 
Sich ewieczex. Fowyże, nrzytoczsone Tasty bynajmniej nie 
wyczerpuje tere cażeżo rejestru cowedóa nierówne go „Nacosze- 
¿go traxtewenia polsaich viernyci.. Cpotyxumy ich na rozma 
itych oećcinzack. ioralujac cl, ua encyklice U¿CA św. 

Leona Alil,."kerum Jowarum” *Piel¿rzym” w sr.l0 xv cnis 
26,sbye“enla LHS zoćaje tilka jascrawyc:. Gowooćw jawnie 
nierównego traxtowania wiernycz Foluzćw i sienców ze 

strony »iskusa zajmująceza przayckylae stanesisze wobec 
niemieckich towarzystw,a zuselnie przeciwnie w stosunxu 

Co »olsxich towarzystw i rols«iej lucnosci. I tax przy 
tacza "rielzżrzyw' nastezujace fauty: 1/ Z5=-lecie istnienia 


= 


'Besellerwereinu" u Gda sku «s.biscup Fosentreter zu 


Szczycił swe obecnoscia, odvrawił nabete‘stwo sontyfical- 
ne i brał udział w obchoczie. 2/ Na otchćć niemiecxie.o 
"Charitasu" roSłał kzs.Fiskuw Sweje życzenia i f orps- 
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wie”stwo. 3/ Dla "Arbeitervereincw' nianował osebnezo <urs- 
tera w osobie xs.kanenixa Schermera. t/0Gnosnie niemieckich 
Seetex "Reiffeisenów' fładza Luchewns pracę aSięży w nich 
uznaje i sechwala, 

A odwrotnie jaxe bylo ? l/Xs.ticcus ocwówił miato- 
wania xuretera Gls Towarzystw Lucewycn. d/ „aarssie Towa- 
rzystwo «atesols«ie w GČañscu “Jeanesé" niało przywilej 
uznany przez «Sets.kKedsera, że «Ksg,iiis«Upk mianował «urate- 
ra cla tezeż towarzystwa, AS.bo.ttosentreter ocmówił miaro- 
wania go. 3/ Z oxazyi bejmixu Ceoctec Łarotkowyci w relsli= 
nie e¢raucii bisaup Roseutreter prałatewi wawrzyuniacowi 
sozwoleni= na odzrswienie naboże .Stwa w «atedrze.ż/:ułŁadza 
kisaupie prywataie przestrzegsis księży młoCSZYCH, ty Sig 
nie zajmowali spbtawasi Ssołecznymi oczywiecie cia lucnosci 
polskiej, 5/ Jeso najjasxrawszy fast soćaje "rielzrzym" 
meje »rzeniesi=nie niczym nieuserawiećiiwione Z ceżewa 
co Łażyna po 2aioteniu tam kLarxu Ludewego i Zorsumu, a 
wiec czieła calkiem Sseleczneuc, co cichego zaukatu3, rozba- 
wienexo konunixscji, gczie nie beds mini być w pojęciu 
rzadu nietez»iecznyn. ® czasie strajku Sz«slneze, Kiecy 
to dziatwa rolsxa tax bekatersce i mycze sio stawała 
w obronie swych praw CO jezyda ojczystego w nuuce relizii, 
nic nie byłe wiacozo, by £S,biskusg hoseztreter się byi 
ujaí »rzeć właćzami srusximi za ta Sprewąsrazo rzez Lig 
narzuca się pytanie, jae nógł arcypasterz ciecezji, która 
w oltrzymiej viexszosci s«łacefz we ruych NUuloce weacl 
polyxiej, Tax jas«rawey w stocureu de nie, GopuSzczać się 
niecgrawiecdiiwowci, «iedy przecież uczuciowo ozuzywai on 
cla niej duzo sieudawanej Zyczliwosci i symsatiiı Przecież 
nie meżna go alsolutuie aeosSudzać, Żeby Tax peStevewei z 
ebciazanien swego sumienia i wbrew dotrej woli, rsza 
gorzko sie skariyl na alle... polske, ze go niesłusznie 
escarza i mu jawnie wytyca to traktswanie roluzcow.iig 
on ma rece yergsoranie, Le inaczej poutssować nie może 
ze vwzglecu ne cobro koscioła., Woina Się 2 łutwcacię đe- 
myslać, na jacich motywac:. i wzylędach en Swe sestssowa~ 
nie opierał. Otóż facten jest, Że rzęć miei wielki wsływ 
ua oLsaczanie stenovisx «okcielnych. Tynczasen verde 


cuchownyci: sols«ich toczył się latny proletariat.Cerać 
vigasza stawała sie liczbe tyck «asłanów, «tórzy po xilxu- 
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nastu lub nawet «il«ucziesięciu latach nie mogli etrzynad 
»rotostwa. Vial tez wielzi złoret z tyni Esiezmi wicaryni, 
ctérzy angażowali sie bad! to w dziedzinie oświatowej Led: 
sesłeczne, ro strenie »elscie,, be rząć że o to zacynywal 
sakargomi. Vigo radzii wlodym «siężom, Lety siz w te Sprawy 
nie angażowali. Ladenien plinurs było rezSszczezienis duzyci 
parafii i twerzenie nowych alaccwes Cusspasterlssich, Du Co 
sotrzebä byso «ażćorazoseze Zezwolenia rzgcu. Fiskus pras- 
nal erzecies utrzymywać w tym celu Cobre stesunkl e rzącen, 
dla tego w innych errawsen szedł mu całsowicie ra Deere 
Peza tym kiszue tyi Niemcem i »atrzył na stun rzeczy ze 
stanekisca i z sanctu wiézenia niemiccaie o. Fezbier iel- 
sci i wcielenie ziem eolex ch do rus uważał nietylxo jaxs 
fact dexonuny, ale i uerawniony, Z xtćryn Sir iolacy pego- 
Gzió winni, Jaco Ssemiec nie oćczuwał en naszege giztowie- 
va »rzywiązaniue će naszego języka ejczystego i Ge naszych 
wławciweści narnderyck. A Oper nasz,stawiany zexusen ze 
streny włucz prusxici nu te nam tee dregie skurty neredo- 
we, uważał za szkodliwe dl» sprawy I stanu »osiacaniu xos- 
Cioza «at. Patrzał n.poy jamie Spustaszeniu wyrzaczais Ke- 
misja xo:enizecyjna w Stanie posiscania «osciołu KBtŁ.,JSK 
gronie się zurczyły parafie price wyeusywunie majątków 
ziemsaich i rugowenie z ic. Katolików, jax ogranicza SiĘ 
nabywanie żieni przez cetolizów. Nie cziwnege, ze wotec 
teso nerzucać si, nmozły Fiexusoni taxie mysli, że, -Cyty 
tolacy wyrzexli się Swyc.. reszcze.: narocowyci., te wszyst 


«ie sruws wyjatzowe by ustały i kutolicyzm Ly się na tere, 


nie ciecezji wamecnil. úreszcie prawcnsocotnie jeszcze 
¿eden sunt rozumowenia wsływał na to, ze Fisaus faweryzo- 
waż niemców katolików Kkoszten iolaxów, a «tćry znalazł 
wyraz na łamach organu «at.centrun na Fomerzu p.t. «esto 
Preussiches Volxztlatt . A mianoricie uaszał się w rze 
Czonym ritmie artyxui barczo znamienny i srzyspomninajęcy 
Żywo »ó. niej tex brutalnie wresagowaną arzez i itlera ice, 
© wyższości rasowej Miencćw.,szeczone pismo redlantuge na- 
ssmprzćć ćw artywuł jase pochoczęcy “z burczo poważnej | 
Strony“ /von sehr bescttenswerter Serte/. Nasamerzaóc ćw 
Ruter w tym artysule zatytuowsnym "Polnische ŹLer.ritie" 
/polszie zakusy/, Z oburzeniem piętnuje te sisma sclssie, 


4tcre si, mienią bye xatoliczimi, e gutlicznie i tajennie 


— ar ee — 


zaczeriaja vłaćzę biscuria i cutelicxich księży niemiceceiey 


nsrocoxosci. Wetyd mude oparniać «ażćego «atoiixu, tak wy- 
wedzi ćaisj rzeczone sismo, jeżeli to czynią pisma, «tere 
sig myraznie <atoliczimi mianują, An,gorsie srzeciwxoscicine 
siSna taxieso tonu by nie nabraiy. Jest na ciusie, abyan; 
przeciw temu gies zstrali. i teraz następuje Ciexawa 1 wprost 
enizająca lućnosć scigza xencluzja oweze tarcze” nóważne yo" 
autera rzeczonego sctysułu, xtór, taz us»rawiecliwis istnie- 
Jacy stan rzeczy w naszej ciecezji: "Przecież żyjemy w diecez- 
ii, ztóre_ soc wzglszcem jezyca jest mieszana, w «tóre, co do 
liczby »olsci żywiół »rzeważa, w «tere, jecusxowog »od szyglęm 
Ce” _intelextualnju nirmiecki żywlół stasunsewe wyższy »rocent 
starewi / in cer aber in intelextueller Hitisient des Geutsche 
-lement einen verhEltnissmissig hótieren Frazentsatz stallt/", 
oćrowieczi na to pisze pelpli. sii "rielzrzym*, organ pol- 
exlezo cuchorie stw2 na + pmerzu gar nastepuje: "iu autor wj- 


| 

| 
'ouiecział otwarcie cate cunje zawstrywsnie i stanowisxe, | 
nie tylxo sweje, ale tez wetrienia wezystkich Sweitn zienmków 
ce nas polskict ciecezjan. Tuviercieni=, że element soleci 
gest liczebnie wigaszy, ale zo wzulscen intelectusingm niz- 
szy, na wSe<rek OF TELS całe polskie cucrovie stvo i cale iiaSzą 
poltaę diecezje.” I na pocstawie taxie¿o rozumewanlis i poj- 
mowanis stanu rzeczy usprawiedliviałe się urciledzenie i 
TAŻeCe nier>rawicciinoió w Stosunau Co Guchowie ctwe i luc 
uosci eolskiej w ciecez¿l. à searzl i żale na te ze strany 
relskiej uważana za niegodne xatolicciej solscie, prasy i 
syołecze. stwa solskiego i ze "wielki wstya” dia nie). Na 
soxwyżej wynienienych srzesisnksch ,rozumova i ehgostii 
opierał widocznie i xsetisxus KoSectreter swoje zerzączenia 
i cały «ierunek Swegże urzęcowania w ciecezji, uważejac wie 
cocznie, że w ten gsosót najlesiej służy interesom «oscioża, 
co jecans wychodziło nu rażące niessraviecliwosé i wieiza 
<rzywóę cla »rzytłaczajace, wisxszosci jego wiernych s61- 
skiej nuroćo»osci, Cpolecze stwo solexie, 3 w tym i Gucno- 
włe'-Gtwo selSkie, abselutzni=- nie mogło sly sogeczic z tym, 
że ta nieustanna ustypliwodc wotec rządu prussiege i ¿exo 


ta ulesiosc osmielału rząd prussi tyixo ĉo coras wis£szyel 
pretensji., Frawcu, rząć miał 6użo wpływu ms aćninistracje 
śościelną, ele czy słuczn biskupia nie miała żaćnej mozli- 


roszczeń służyła cebru cosc.eis. Frzeciunie, naszym tanlen 
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wości przeciwéziaiania i arzeciwstawierie sry tym rieuspra- 
wledliwionyn reszczeniom na rozmaitych occinssci aóministra— 

cyjnyeh ? Ezec russi »o ćoświadczeniach w czusie waiki aul- 

turnej nie tac latwo byiby sit zcecyóswal ne waeezycie nowej a 
socotnej walki 2 kościołen. ahalogiczne srzecieży werun«i 
istniały w diecezji gnieźnie/s«ko-soznajskiej, a tan *łacza 
Eivzusis nie tylxe nie odraćzała miecdya kaplanon trania 
ucziału w pelskich oerzanizacjach społecznych i oświatowych, 
ale im werest ts arace naxazywała. ¥ ten saosck kryci też 
byli arzeć rzadez pruskim, jakoby Samewolnie Się te! sracy 
insili. Czego nie tyłe w naszej Clecezji. Nie tylko poc tym 
wzslscen, ale i poć wielu iunyni * tantych ciecezjací 
umiały tan wlecze biskusie sxutecznie parali2owac szzocdliwę Ñ 
Cziatanie i irjetencje władz prusxich, te też tam nie 
istninin xwestia owej wielsie, liczty «siezy, edsuwanych od 
brobostw. Ale fo tez tar byli Bissupi Polacy. 

¿aéne miara nie zozlisny Się popeGzić z txin 
Rojnoswsniem, jazceby wcielenie ziem pols«iel. ce Frus tylę | 
tie tylke fasten dosonanyr, ale i uerawcionyn, to to był 
act gwałtu, act bezerawia, xtóry nigdy useraunic sis nie née. 

Stąć mieliśmy nietylzo prawe, ale i święty otowiąże« pie- 

lęznowaria nietylzo naszeże jszyss, ale i naszych wlasci- 

woeci narocowyć 3 stad też mouliśmy słusznie wymagać 

nawet od *ładzy Fiszusiej nienieczie,, by Le nasze słuszne 

srawa szanował”, a nie uzBośleCziłżu na «azcyn «reü, "łacza | 
Biskupia winna też była sobie uśalacamiać, że jedynie 

rtęlsce zawczięczała, iz diecezja chełni sza, a z nis i war- 

dil ska sezostały «stolic«imi, udyty boxien były już w cza- 

Sie reformacji należały do Prus, tylyby roćzieliły los “a- 

zurów. A już najtercziej toleznie cetcnąć musiały seołecze — 

Stwo zalskie wyrażone w nieniśczim języsu i pismie katolic- 
dim, a pechoézace z tarcze poważnej strony” trierázenie 

9 niższeści intelextusinej elenertu zolskie.e, Czyn chciał 
Ów sutor usprawiećliwić tex wielce niesprawicćliwą prze- 
bags Niemeéw w nierarcnii «orcielne,. Tule tyło srzecież 
wówczas várec cucis.owie stua solsziego »wiatłych, Z wy- 
“Sztaicenien nx«acemiczim ksnłanów, aty negli byli zująć 
Stanowisku wyższe w hierarciii xościelnej, ale ici co nie? 
Rie dorus zonn. 


Loprawdy srzykro mi o tym pisac, ale truéno 7 
t 


|>2 Rode > - 098 ed 
Y=0 erzeceé nec wczesnym SmuLuym stanen rzecz; do 


os 
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Borzaedku, jeszeke Gzielej tewien crotyxum slg Æ ZperśCycznie 


wysowiedzionyni zdaniami młedszyce «s£ięży, juxoby rzędy is- 
<ua neSentretera były sprawiedliwe cla ioia«wów, Faxty temu 
Stanowczo przecza. Sc,biscus ir.rossutreter uczuciowe exa- 
¿yal rolaxem spore życzliwości i pewno sam był przekonany 

© siusenesci swych zarzsćze.. i suyos metot zarządzania ciecez- 
da, * »ruktyce jecnu« stanowiły one wielką niesbra«iediiwosó 

i «rzywóę dłu «itelixów poiskicu. Lucaość solSka dla tego, 
choć ecnosida się 2 wiela«im szacunkiem do suego Arcyraste- 
rza, jace wiernie przywiązana ġo «ościoła i wiary swych 

ojców, z druziej jedna« strony wielki ¿zwila w sercu żal 


zu macosze jeć traxtowaaie, 


P R 
LrGeesar polityczne i wo$socarczę soiotenie lucu_ 


polyaiezo no naszyci terenach. 


Doprawdy, że trudno bylo wprost maojąć i rozumieć 
tę niesamowita »sycheze niemiecką, węGSzuca i Gopatrująca 
się Stale i wszęczie nistezsieczeń stwa polskiezo, Nieustan- | 
nie ich straszyłe i S»owoju im nie duwalo spać widmo golskie. 
¿oína ja chyta wytlumsezyé tyn, co tex cobitnie wyraża na- 
Sze polsiie »rzyciewie, Ze no złoczieju Czasku gore. Wszax 
siewcy po trzeci zwycięskich wojnecŁ z L3ulia;nuSstrią,PDARC ja 
co niebywałe, doszli sotęgi. Liczba nieszaa cós hzeszy wy- | 
nosiłe blisxo 7C milienéw. Niemcy stanowili najwiexszy 
setęBę militarna w Luropie, Y otrgbie tego wielkiego pene 
stwa mieszkało cuicien 3 1/2 miliona rolaccw, zupełnie 
bezbronnych i nawet gospecarcie cosó słabych. i jakież 
niebezyiecze..STwo mogla ta względnie serente Licata Fola- 
ców aturnowié cla tux potetnych wiemżeće ? A tyn czasem w 
PeeczZywistesci tu tex Stesurcowo nixia liczta FoLau«ćw 
wprost seu Spęćzałe 2 oczu niemieczici. Wwszęczie im Po- 
lecy byli greźni, wezsézie im zawaczali, byli sroini,be 
mieszzali na wschernim pozrariczu ich pu. Stwa, Ze <tórym 
znajdoweii się ich rodacy. Eyli im greźni i nu zachodzie 


nzesźzy, dekąd setki tysięcy naszych rocaxów wyeni grewaie 

za chletem, co «opalni westfalsaic: i nacreissich,aby 

tam Swym potem i znojem warćć nieustannych niebezpiecze.stw 
zarabiać na Skapy «es enleba čla sietie, a dla baronów 


niemieczich na »omna¿enie ich bosactw. i tu Lite na alarm 

z powecu rzesonmego niebezeieczerstwa selenizucji i tych 
zachoGsich »etaci Niemiec, Z powocu o romuego Tozyn¿U wiel- 
kieze przesysiu na zackoczie Niemiec zebrealo na rezlie— 
łych abszarach relniczych obeser=w:. Miemiec rąk do pracy, 
ponieważ rebetnik niemiecxi wlotniz się ze wsi do »rze- 
nysłowych centr nzeszy Zacholnich. „prowadzaus w ich niej- 


sce wielzie rzesze pracującego lucu polsziego i ze zaboru | 
srusaiego i z besongresdwsi, a również z Kaiosoisxi,<tcre 

w pocie i zaeju usrawiali i usrzetalii plony cla sruskich 
junzrów, Eez rac sols«iego robotuica rozległe sola ich | 
zamienliyby sis były na sustynię, Ale i tu mogli być Fola~ | 
cy nietezwieczni, bo mogliby zalać Swym elementem całe ich | 


obszory, Trzeba było i tu się era tym "grożacyw' niebez- 
pieczej,stwem zabezsieczyc. ie wolna im erzeto było tu się 
esiedlać, Wusieli co rek późną jesienią udawać sie do 
Swaich ćenćw, aty rychła wiosną wracać znów de arucy.Gdy 
na scutes wyxusywsala mająt«ów nieniecaich nu terenie b. 
zaberu »rusxiego przez Xemis,2 ñolonizacióna ceny ziemi | 
»poczzęczyły znacznie w górę, u Polacy nie mogąc się jej ip 
dexusié tu, zaczęli nabywać sosiadłości ziensuie w t.zw, | 
Prusach Yethodnich, znów wiel«i larum ze strony Jiencéw | 
na polonizacj; selscy i na tamtych terenach, i wszędzie | 
i stale jak zmora dusiło Niemców wiémo polskie. Za Wwessi= 
«a Cenę usiłęwali El: go pozbyć. Stworzono t.zw. aonis,5 
KOlonizscy jug, na KtĆra Sega Pruski ros rocznie uchwala 
Setki milionów mare«, »iynucyckiz «ieszeni polexici piat- 
niśćw pocćatzowych celem wykusewaria ziemi 2 rak solsxici., 
a równieź i nieniecziciu, na «tćrych jecnax mieszxedy licz- 
ne polskie rodziny robotnicze, Agby zmusić w ten sposét 
lufnetć Belska co raz»roszenia się po świecie, a w jej 
miejsce esiecleó xolonistów niemiecxo-arotestuncxick. 
"ty Pelakom uniemożliwić wszelxs sarcelacje, uckwslone 
t.zw, ustawę esaéniczs, zatraniajeca im stawiania sobie 
Comcy mieszxalnych na astytyci »arcelsch.Yiuia ana SZCZE 
gllne zacizcie wrogości, cziałajsc przez bliskę/ ek, wstecz, 
tax iż ci, «tórzy »rzed jej uchwaleniem ponabywali parcele 
Już nie mezli zotudowad demćw mie szxainyche Na tym tie 
zasłynął woz Drzymuły, niedy jeszcze i to aie WySturczaia, 

! Uxnuji drazońską Ustawę wywłaszczeniewa, mocą «rćre, 20- 
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zbawić mogli każdego Folaxa jego zlemsxiej posiaciosci.Aby 
tex niebywała ustawę us3rawiedliwi¿, ówczesoy Kanclerz 
kulow wystąsił z argumentem, że ¿elacy rozmnażaja sie jax 
«róliki, a Niemcy jak zające, >woją erzete wielxa siłę 
rozroccza mopa zalać całe Niency. Aby wprząc Go wulcxi an- 
tyselsziej jaz najszersze «eła ludności nieniecziej, utwo- 
rzono t.zw. Ostmaraenverein, «który ed rierwszych liter 
jego zaiozycieli kennemaan, fdennenenn i Tiecemeni Lakate 
nazwany został. Źwięzeź ten otrzymywał na ten cel wydatue 
subwencje Z Kus rzaącowyci:, bzkoły uczynianę również narzę 
€zien germanizacji Gziatwy selsxie;. Nuuczycieli, syudw 
volsx«ich rodziców, wycliowujac ich srzez Sieden lat w in- 
ternatach umieli w znacznej mierze tac urokic, że Stali 
Sle pewelnymi sługami wego preewrotnezo systemu vermani- 
zacyjńnec0, vKuteczne wynsracawianie polskiej cziatwy wyns- 
grnćzane bywało osebnyni docatzami de ich uzosaże”; bezw. 
Ustmarkenzulagami. I aż tax esromny i xosztewny aparat 

i az tyle sił luézkich nie wahali Sig Niency zmołilizować, 
ztórzy tutnie twierczili, ¿e się nikogo nie boja, srécz 
Eega, na zwalczanie "selsziezo niebezeieczetistwa". 1 nie 
wstydzili sir Niemcy przeć opinia cazege świata tej swej 
istnej denkiszeterii w stosunku do Yoluxéw. © traxcie 
obrad nac ustawą wywłaszczezniowa blilew oświaćczył cosiow- 
nie: "Zazranica sotesia naszą politys; srzeciwrolska.Na 

te jecnak zważać nie możemy, Musimy czymić to, Czego wyma» 
ga Gobre 6jczyzay naszej”. A więc * cobro” Niemiec wynaza~ 
łe deszczątnego wynsrecowienia Y 1/2 nil.Folaxów., Jeszcze 
cesrawda wówczac nie coszli Niemcy do stosowania takick 
meteo tępienia elementu solsziezso, jakich użył Hitier,ale 
już i wówczas sseredyezne głosy szewinistycznej prasy 
niemiecziej nie wakały sie uraŁiać osinii »uklicznej w po- 
Getnym kieruncu. I tak new. pismo niemiecxie na zachoczie 
Niemiec "Rheinisch-Westfälische Zeitung odmawisio Folaxom 
prawa co Życia, nazywając ich * ein elendes Polenvolx", 

ay barózo rozpowszechnione na terenie ćaczesr;zch rus 
Zachoenich Y Pomorzu/ »ismo niemieckie "Lanzizer Neuesve 
Nachrichten” nasisułe wyraźnie, źże,"Folaxów trzete wytruć 
jax szczurów", Poeta niemiecci zdaje mi sis ichiller,wyra- 
2id nastersujacs Sentenejes” Las ist der Fluch cer tbsen 
Tat, dass es fortwährend ESses muss gebiiren", To jest 
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przekle stwo złego czynu, Ze nieustannie musi płoćzić zła". 
Pezbtićr Fols«i byi zbrodnię. Ba tej erzeto creeze UzySCana 
zeetycz starowiłz ćla Nieneón frógło nieustannego Lierocoyus 
że zmartwychwstała z grotu niewoli Gjczyzne useani się 
ciedys © swoje własność. Aby Lemu zasobiec, copuszczyli Się 
jeczego bezprawia po ¿rugiv, gwałtu se wwałcie. 


Germanizscia »rzez część cuchowie”stwa niemiíecuiez0e 
Fosciół katelicxi lac debra matza sremaczi wszystxie 
swoje ezieci bez względu na ich ras;, język 1 narodewosć, 
sog. swe skrzyéia onlekuicze z równą miłościa i rieczełewi” 
tescie. Chrystus Fan naxazal asostelom neuczad i cnrzcié 
wszystkie narody, a przez Lucha św.obcarzył ich darem 
różnorodpych języków. Y kosciele zat.ma przeto Kaźżćy na- 
réc prawo meclić Sig, śpiewać, wyznawać Swe grzechy, roč- 
mawiać ze swym begiem we własnym języcu. dosciół «Kate 
przete wysyłajuc Swych misjonarzy čo rozuuitych nscrocón 
najsierw wyuczy ich nowy aznego «raju i gurocu.bano przez 
się rozumię przeto, że 4/5 polskich wiernych neszej eiecez— 
ji miułe prawo ae tego, by być otsiugiwane przez dusz 
paSterzą w wikenye Swym języcu i żeby ci, «tórym posie- 
rzono trosc¢ i epiexę nac ich potrzebami ausznymi ,właca— 
li deststecznie ich języ«iem i nozli Sie Z nimi Heu 
ojczystej mowie w Koeciele i poza kościołem sorozumiewaće 
Tymczasem z serinarium częste wychoczili «esłani,władaja+ 
cy bardzo sitbo jszysien polscim. Czteroletni potyt w 
kerinariun ¡ucihownya i eztereletnia w nim nauxa jężyxa 
bolskiege sewinnu bylu wystarczyć ce erzyswo,eriu sotie 
należycie tego jszyca. ale potrzeta było z naleLytą 
ellneécis i starannością Się do tej nausi wrzysaczić. 
Tymczasem to ponizenis i gonyczenie Staże mowy a0ls«ie; 
i «ulturs solsxie, ervez pras; niemiecką 1 rzez poszcze 
gćlne argana niemiecale odaziaływały sugestywnie i Da 
Siabsze unmyoiy «lerycćw narocewesci niemieciie «Fo pros 
tu iexcewañono zocie nasz ¿¿ZYko "Pielgrzym, organ du- 
Chowie: stwa soluaie_o, socaje 1.9. taxi fait Z rel KY: 


'rewny Kkasłan narcćowóści niemicciiej, «tórego jego «on 
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fraver rolog zapytsi, alaczego wiscejec barcze niecostztecz= 
nie j¢zyexicn pOlsaiz, utieza siz o Czysto solsrs varafiz, 
oc wewiedzi :ł: "Ach, Cen cummen relaxen werce ich erst was 
uinbraseln /Aci:, tym giugin 2olaxom cos nieces nubrecz;/% 
«ytwarzał sig w ten csescbh typ «siz2y "niemych" , störzy 
osusciwezy Seminarium przez Głuższy czas nie byli zeoini 
ani wygłaszać <aza w jężyku poloxiz ani rozumieć periten= 
tów wrzysiuchsniu spowieczi ani czieci przygotowywać w ich 
jezyku ejczystymn. Xvecz zrozumnials, że «Sięża najsC taxie 
wielkie trudnosci w sorczumiewaniu się ze Swyni wieriysi 

w ich jężycu, usiłowali Bropagowzć jgzyx niemiecai, Fugu- 
jac »olsxie xazania, prayg¿otowujac ¿zieci de I <omunii wn. 
w języzu niemiecxin i nsxianiajee penitente, by sis S.uo- 
wiaGali po niemieczu, © pennyn «Siędzu alenmcu zocaje "riel- 
GLrzyw' « uxr.64 Bwegoe pismo, se ti edy mu sig ubdsao serte 
ta nacłonić do spowiadania sig w języau niemiecain, wyra- | 
zii Się Ge swego xonfratrs, żę oćczuwał z tego Powncu 

"eine dietische sreuce"/szelmowsxe redoac/”. ronieważ wro” 
paganda niemiecia mpizeGstawiała Zolawcw jako wrogew pan- 
stwa, nic cziwne,o, że niextórzy «sis uwalali za Swcj 
cboviazex patriec 20 y «rzewienie niemczyzny. "“iecelgrzym” 
przytacza oeświsóczenie innega “siedza Niemce, którenu 

jego «onfrater Folax czynił wyrzuty, ¿e zermanizuje sara- 
fig, Że "nie możecie nam chyba trać zu zie,ze my jaxo Ale 
cy Staramy sly o zürtycze na rzecz nienczyzny"/iic «können 
uns doch nicht Übel nehmen, wenn wir als Leutscke uns be- 
elhea fürs Deutscutum urwerkungen zu uachen/.-Larsi avis- 


l 


Kulturną Szczerze Stewaii w obrenie słusznjCi. praw swyck 


Za niemcy «tCrzy jeSzcze w ewiezej pamięci mieli wala; 
wiernych, Taki Det. s$ląćź tchasst, provbeszcze parufii 

w nowym Wlescie r/iTwęCa, xieG; przyszło Go niego Gele= 
gacja niemieckich katoliacw urzęcników O pówięńszenie vt Sz” 
cze iiczty niemieckici, Odaowiećziai im GŁUnewWCzo: "Funowie, 
FryóLej mi włOBy ma cioni wyrosną nid Ja na to się ZZOCŁĘ' o 


exi <siacz Tre@er w aoronstie, recnoczacy 2 Iławy z ro- 


cziny niemiscxiej, utrzymywał polskość w Całej Swej surafii, 
taxsano Czynił to ks.Senrau w Gsiu, w sowiecie awiecziy, 
<tórege nieraz widywałem na naszych zetreniach selskict:. 

¿es nagréwcier księża germanizetorzy, a Sposeczer st uo 


- 125 - 


solszie »isza; “Fielgrzye": “revwna częsć, Szczerćlnie 
młodszycł zsiyży uważa się 24 urzęćników prusxici i GE 
sowiacćają, że jake urzędnicy musza Się stosewać do ży- 
ezell rzaću /als Zeamte assen «ir den "Unscher der nezie- 
rung entsprecien,". Niestety i werde mioószyct księży bo” 
lakéw znalazło sig tez zilu księży reźrnegatów, jad Lebe 
juz poprześnio wynlenieni «z, (ralews«i,zs.Stućżisxi, 
Aujbarezie; typowya srzjkładen totiego kserenegsta by2 


niejaki «s.faćkewSci, ręczocził on 2 Czysto polskie, ro- 


dziny 2 sod Zoronowa. Hedzice słate wiscali „;zyziem niec- 
miec«im. Un bseąc wizarya przez diuzszy Czas w Oća.sKu ZU 
pełnie cig znienczy4, 3 UZJEKIWSZY srotośtwe w kedzie, 
śtpusznie aaraiią znienczył. butki toxlezo postępowania 
Siszy germanizaterów tyły wezgezie taz, gazie nie tyio 
uświzćomiedia narośowewo, wereet fetelne cla gels«ości, 
lawie sarefie ¿ue Cliwa, Pragnewo, Pra t<i poe Gea siiea 
jak również niektóre parsile u aosznejćrach, «w S2czesöl- 
ności Sews Cercievy  Sertinc taniej, «tere jeszcze silks 
eziesist lat temu były prawie zupełnie polskie, uległy 
eravie zupełnie znienczeniu. I tes geraunizowal jedni 
«księża fileucy, ¿e nie whadsli jzzyciem belskim, inn. Z 
eatriotycznycn potuće«, inni i te spero ici, że to ceb- 
Tze poslacales Kkząć Pruski, rozdający więKSzą CZĘŚĆ pre- 
benć, nie s«ąsił towiem Swoici. wzelęćów tym, KtĆrZ;y go 
jego mysli krscowali. I gernmenizatorzy wieczieli, ¿e te 
crozea najpewniej: uzyskać nogli łasKi rządu. I rzeczy” 
viscie skertili sobie tacie w. gledy rzez uermanizecjęe 
Gazety goedawauły Swego Czasu auta jeęecnej tacie, szacier«i, 
eczie zsiaćz Sun popierał Swe Starania u władzy nleniece 
<iej © lepsze, tay. ćpażośniejsze grotestwo, wska2cwae 
Ds Go<onane germanlizacjs. Inni znów sam si, wyzacał, Ze 
Stupajec Sig © srehostue otieczł czy ebowiazywel Się 
ograniczyć liczba golskici Kaze. A CZY SŚrOŁECZE.SUWo 
selstie otojętnym ratrzaże osiem na te z¿ermanizatorsxicl 
zaxresy swych niemiecaici cuszwasterzy ? Lyrajenle,. 
Szły liczne petycje i sərgi, ¿eíczidy liczne delegacje 
da Pelrlina, co "łaczy Fiscuaiej, ale zwykle tez SKULZUŁ 
“Inéza Elzgusla »rzecie,; bynajmniej nie byłu krzeciwna 


nlenczenis Sig diecezji. A skargi 1 żale ze strony wier- 


z u u s 
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nych sels«ich przypisywała sols«iej agitacji. Pezestaz wobec 
tego tylxe jeden ssesch ujawniania sublicznese tych niessru- 
wie&liwosci 1 krzywé przez srasz; polSku, Czyz Sig znów obra- 
Żen« czuła 'łacz” risaunig. Pelpii.s«i "Fieizrzym” tlumaczyi, 
Glaczego prasa palssa zmuszona jest siętneować te nadużycia 
« mosciele «at.naszej ¿iecezji, pisząc cozłownie; "Jeżeli my 


eccnoSimy Szargi, to wlasnie elatese, że w diecezji nasze, | 
zapunewaly stesunxi niezórowe, Ze w nasze, $iecezji brak 

se stronie nrierieckie, «Sis2y arawcziwie xatoliczich ~ wy- 
¿atom oczywiście cześć i szacunek. Hasze Skurgl arzyczynić 
Sie maja ĉo uzgrowienia tyci śtosurxów. Chrystus Pen Wenas 
przexueniów Z świątyni = i my chcemy wygnac 2 xobciola 
prus«ich KarierowiczĆw, KupujęCyGi: za germanizac y tłuste | 
probastwa i wySosie gocnosci”. Zaisis, germanizso0j%3, usru- 
wiana »rztz Znaczn. Część cuciowie,.stwa narocosości nie- 


otjaw. 


mieckiej na terenic nasze, E smutny i bolesny | 
Nienczenie i srzez siostry zawonne, 

bo serji tych czynnixów, xtóre da.yły 60 pozbawle- 
nia ludnosci golsxiej ich mewy ojczystej i ler wlasciwosci 
naroaowych, należało niestety,zaliczyć i siotiry zuxonne. 
Zasięg ich tego roczsju ceziałalnozci Lyi Ha Szczęście cosé 
Sarenny. Cgraniczui siłą Cowiem tylxo co sióstr alex i co 
persenelu zazłaeowego. "rielzrżym sedaje vy ur.29 2 rel KG 
liczne arzycłady niemczenta £icstr relex przez Slostry zu | 
KONIK. Fisse ons" większej CZyäci aongregac 1, Zwłaszcza 
w Frusaca LuChochicz i na Uérays Śląsku, uerżwiaź si, ger 
nanlzowarle na wielkie rozmiary. viestrom Poison nie uolno 
nawet ponivezy sobą rozmuwieć so polsku, Konfisxewane sios- 
trom soikom solszie kslazki co naboże. stwa, Zaxazywang 


siostrem gisaé de roczińy be soisku. Le w tym osisie nie 
było żacnej przeSady, ses miałen możność Arze<onanis Siye 
etch, kiedy tyłen wikarym w Urzecimle w latach 1304=0€ 7 
przybyła eo wiebanii pewna siestra Zlóbietanka z Tucheli. 
rFrzysłaija ja Ówczesne tamtejsza S.przejeżone ala xwestowa- 
nia wtróc parafian, o ztieranie ofiar na zukłać.oiestru ta 
Z słuczem opowiadała mi o szysanach, jacie znosić musi dla 
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| 
| 
Sur je Dewy 9 ,c2jsts) Ze streny c.obricio.one, odie znosi ena | 
Heresy Lej mewy. Zawazuje Je, DAWET GO SiU ly 2okiocu 90- 
zywać Się po selsku, OceLlrała je, cSlecky or naboze:stwe | 
i weluc Jej tyake mećiić się Z niewieckie, efiazdi. Rie woi- | 
mo ¿ey Lyio aoresstnecwać 2 rodzina, jad Ljiko Jecznie W yy” Y 
zyeu nieriecwia, u preecies = ssurbyha Gle = rose.ce soi ule 

reluria ¿obris vo nie wiecau. 10 geenan ¿ios tro gtäesesene, 1 


nbeuswiadzsts tak Tentastycznie „eŁyń $ousmi, nie wuheia | 
Sig wysaud ¿0 artbtą GO C2ySie privado, mazzriii właśnie ¿es 

wialajeCa jŻrZzysiem solskim. Ale Lo Les mona polaga srzjůa- | 
la się steg? jej, kiećy chedzise o zbiersnie ofiar pienięć” 
ayci na Zazłyć werćó soisdich piraflan. siostry zlżtietanai 
nie tyły moc Lyn uzglęćza wyjątkiem. ećsbne Sterundı paro 
wały i w innych zeremaizenisch. Chlutny ujjatex wes Lyn 
wzglądem stunovidy ¡Pre ss.”iłesierózia sue incentezo 

a Fsulg mające swe głćwaą wiseze w Paryzu.te siostry nie 


triso nie germinizewezy, ale trzeciunie uczyły »ctsjemnie 
JĘZyka Suczyute,n i literatury Poluxitje şsxsin suxoner 
“o owe CZaAży nie welno Lyic się esieclac w irusaci. 


dec i Z „italia ścutciem brorili się żęlacy przec 


żagusśi. Gereehizec, nyni ? 


Mieascj wyżowieczieli evezecze SLRU Ww0lŚSKisTL u Ce | 
zsterze srucskin wejnę E<sterainacy,liny. JESZCZE wÓWCZUE CO 
eraweu nie chofziie ¿ax za czasćw iiitlera e Liolosiczne 
wytssienie Welacćw, lecz o to, żeby icu cuchewo, pod weni; 
Gem nsrecowym,uńniereić, te gest, ty is edetrać ich auSsę 
Jezyz ojczysty, ich Cuszę selsxe, Zamieniająć ja na ger- 
ma Ka, JAK Z poOryásze so Osizu wyniza, zacotilizesana w 
tyr celu wszystkie meżliwe cuynnisi ¿ax S2xo01g¿WO¿UKO» 
rozráite organizacje, urzréy, nawet czygil cucnowle.ctau, 
ZAKONY, wresäcie, optacajec Suto te procy wynuracasinjeCa 
6otryni stanorisx2m1, oćznaczcziaai, EGo6GJtaini osobnyni 
Ulzw. ostuurcenzuluzani, nawet i Gla xasionta, za colre 
usłusi w tym alerurniu. Fe ża tym jeszcze uKneweno jena 
ustawę wyjatkową 40 ćru.iej cla wytewlenia „;uiQsu 20i= 
Sziego.Pyłu te wala nierówna, Fo yeduel strei oltrzyni 


tytan, uzLrejony we wszystkie nesldwe szczeki exstermiage 


A A RL. E, 
A ze 


CyJlie, a z Crugiey Strony mały «arzeł vas uśLro„ony ¿Bs ów 
Lawi we walce 2 Goliaten w erocę i silka KiAJAÓW. NASZA 
tronuia ejia przeee uSzęuiciem ta silne siara i to nocne 
PELOS) «6 Ciuncnty, Szrawiecliwe, broniny Sprawy; 
PIZELG GOŁIU saruwa zwyciężyć musi, bo po strenie Getrej 
ssrawy ¿tol bes, Ze w Te, walce bronimy nie tylko utszej 
harocowe,, ale i «atoiicwie, sprawy, LSZaa oel'muni Zaca 
była Dlwnorzędna z eretestuntyzsc ją. nierzyiisuy uicza 
cnwianie, ze jak osozi Fiotrose, nixt zwjcięzyć nie jest 

w łanie, tax i naszej syrawy, gdyi osiera sig ona rćwnież 
n* crece Fiotrowe,, & tej walce exsttiminaucyjnej nie nie- 
liumy zsénych sarzymierze.ców, Lyiismy osamotnieni. à przem 
ciez mielismy wsgciwyznaucdw, Niemcór «atolisóćw 7 A „usie 
stanewiece ¿ajmowsli onl w tej naszej walce 7 Czy vusieszy-~ 
li eni Swym współwyznawcom ź pomoca ? wszem «atolicaie 
Centrum w Deimie prusaim glosewaie Przeciw wjyątkcwym sra 
won antynolscim, ale to też byis wszystko, A lucooté nie- 
aiec«a zatolieza na naszyen terenac jax Si. ocnoslis de 
nas solaxów ? Częeć Elungis na stanowisku Reulralsya, Część 
nawet ponaguła wrogowi, reszta sotyriała nasz Opór, Czyniąc 
nas oesowieczialnymi, że tym naszym Oporen Jestesmy wiaci 


wszystkim S2kocom, jakie on Sprawie salolickie, wyresace. 


precaztra./ A Władza Łlscusia i WwiykSZ6 CZęsć duchosie,- 
stwa zaredewości niemiecxio/ niepr2yenylnie, a nawet WI'O 150 
częsciowo Się do tego ooru odnosiła, A z sazim s«utsien 
śsołeczeńStwo aolscie tę walkę obronną prewacziłe ? Jeżeli 
uerzytomnę sebi» moje lata chicpisce, to wyni« tej wali 
wydawać się mówł Jake z BÓTY erzessdzony. Sytuacja lucnosci 
oglsciej zauwać się mogła bowiem “Neza prawie Że bezna- 
tziejną, zerosim Kolon Społecze: stwa polsziezgo trausowaie 
zupełnie uswiäcemienis narecaweyn, Nie wieziały i nie Siy- 
zzały nic © ielśce, aie vieczisiy tax jās i ja Sam, Ce znu- 
czy byé Felaxiem. Ric 2nuiy wortesci języki koisait.c i ine 
nych Skarbów duchovyCi. narodu, Lyiy już coprawda Bizety 
s9likit; Ale nie socieraly one do tzceroaich warstw usrocu. 
Ligder ick glówoza byie, że poziom ich JiZyLOWy i trescio- 
wy za wysexi był w stosunku de soziomu myslowess i »0jfo- 
wego prostego lusu., Wszax lue znaż SWC] zezyx tylso w ro2- 
miaraca sowszeónieżo jero użytsu z ceczieaness życia i te 


i 


co mu auwal «ośció4.*ielką Zusłuży poe tym wzzliaem odauia 
Sprawie "Gazeta Sruazisszaa”, <tćra w Zupeinie sresty i via 
kalcese zrozumiały SsaeGób: roGuwała Swe tresc i wiańcneaci, 
Sec tyn wzglęGem była ta rotota prawdzivie pioniersxia.Powo- 
li tez zmalaziy costes i Lane zolsaie sieno do naszyCi. pol- 
Stick strzech i chat, A była ich na Femerzu Spora stasunxo- 
wo liczba. Carcez "Gazet; vrueziaczxie,y” znaczalie starszya 
ec niej był "Fielgrzyw'. ezeta Ürusziesisa późrnie, ,poOaCZa8 
sierwszej wojny zwiótowej srzearesiiła sveje zasiugi uto- 
resania crogi gazetom i sismos polsxin,ceccujac Sig na usiu- 
Ei Niemcom, Sezatyn w lorusiu wyczocziła "Gazeta Toru ska" 
i "gazeta Coczienau”, w Gga.Sku cas “usccta ganso”. Fo- 
woli coszio co tego, se sruwle w xazaya domu polsíli Zna- 


: oz. 9374 & : 
cheúzila Sij gazetu polisā., Lut pOlexzi OkućZi£ slo ŻE 2.20 


letargu, prze,rzai i poznsi, Ze Gure „est CyĆ salucien,ze 
vest synem Wiel«iese aarocu e sławney i begate, PYZE S72 40nCLy 
ze colega byla przeemurica CZIZECIA „Stwa 1 osteja aultury 
chrzescija sxie, na wscumizie zureay i że warte tyias wise 
Stawac co salxi w otrenis tazicz saartcew i waiercw nare- 
cowych, Nesze tajne organizacje młoczieżowe re ozacduc:: 
zreżnich i wyższych Szxelilr cole zdutągy usniacomionycl, 
ożywianych zasałca i duchen ervey i »efwigcenia siz ola 
ludu rols«iejo. e«ychoezili z nich i «Lięże i Zastęsy 
snieczie, inteligenc,i niezależnej ¿ax lexarze,atnoszuci 

i Vie. Ożywił się ruch ery=ni2ACy,NYy.LOWSLURWEIO Ccoraz 
nipcey towarzystw polsxich, „ax Lewarzystwa Luscue ,guiaz= 
ds Eexceicw, Czytelnie ~ucone 1.1.1. Sie muiejysze ożywie- 
nis i yęć rozszerzał się we stronie solsaicj na celu gos- 
podsarczyn. Nasi czisłacze cotrze zadwali Soekie <»roaw;,Ze, 
aly ssetecze stwo pgesssie Usgruwuić i uzioleic co sruleci- 
nej obreny swych najerożsZzycih sKuibów, trzeba mu zectyć 
niszaleźnowć wospocarcze. © WUŁOGYCH nolien Llataci,cary hair 
tel, <usiectwo,burnkowość, wezystxe Lo byłe w ręwuch życow” 
Sxicn, częściowo tylze niemieczien, solrix regi swe zboże 
i inne procu«ty relne ssizeQaw2ać tylxe życon, atćrzj ¿e 
niemilosiernie wyzyssiwali na cenie i wacze, Nasłyszałtem 
sle © tym co syte z osowiaca: mego cjca 1 innych gesaada- 
rzy, jaxich zoczinacy) używali oni, by ocrivac s¿olscich 
Chiogów. byli jecna« bezsilni chłcai wobec tego, że in- 
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nych mozlivesci zkytu nie było ¿ax równieź i co de zuesatry- 
wania Się w setrzeby gospoasreze i éomene. nszystele Cewien 
sklepy z artykułami, «tóre lucnasé polska potrzebowała cla 
zecpatryvania 6ię w oczież, sarzęty ćcnone i govaocarcze 

w naszyer trzech miustact Lubawy, Nowege viastu, Liawy, 
znaojco-ały sig w rękach ayeawscien. A Zczielnczie, nie Lyle 
lepley, Przypominam Sobie, że jecyny Sklep z biswstani nie» 
życews«i, choc crrzescija. sxo-niemiecai, istniał tylko w 
iławie. © Nowyn żieście tylko jecna restauracja Cyia w ręau 
polskim. A wszystkie inne restaurac,e i salegy w rexucn 
ŹgcowSaici., ale równieź i wiosai nasze tzty silnie zażyć av= 
ne. i poe Tyan ZiĘL,Cta nastąsbiła w stosunaowe «rćtkim CZA 
sle radycalna zmiana, Fesłużyła ku teu itea seciadzielczoecie 
£ Foenunia erzeczig i ne Ponorze aszenie co tworzenia i tu 
selexick Zanków Lucewych. W srétkim czasie sonstaja ich Ca- 
za Sieć. AŻ dotad bowiem Falex, majac eszczęcnexci,nie niem 
ozial, sezie je umieszczać, uzrywał je w xrzysłowienych 

se. czechach czy skrzyniach, Teraz mógł je Svozójnie lo«o- 
wać w swolm bancu, mając pewnesc, że mu tax nie zginą, 

A chcąc pożyczyć pienigezy, nie poirzebexad Się ueawać co 
banków niemieczict, w pes «łaniając si; Niemcom, més? Je 
tenier na sogocnycih warunkaci. otrzymywać w Swoin Cansu. 

file potrzebewał też również szukać u życowszicu tencierów 
POMOCY <reeytowej, na lichwiars<ich warunsach, «tére CZĘSUO 
šesto nietacznezo «lienta coprowaczały 60 Żelraczeno «ija, 
Nie było Lewien ustawowo oxreilonej wy&c«osci sotierunych 
easeteX, Zs keuxami Lycowyni poszły nasze ńonsumy, Spół- 
czielnie «upiecaie. Tworzenie ich ZBROCZĄtACYLŁ ks.Felixs 
Felt, poźniejszy zeneter w ORTOCZELŁJ reisce wraz 2 Fel- 
xersxim, sierxSzym oórniej stareStą w powiecie cho jnickims 


A gey te Xonsuny wyrugowary ŁycaweEka Konkurencję, tworzono 
w ich miejsce spółki wen. Bazarów., & tych Aansunach wzóle | 
bazarach ludność polska megła Się zaopatrywać w eczież, 

otuvle, sprzęty comene i tea. Aby umeżliwić rolnikom xo- | 


rzystny ztyt płoećw relnych, zacłasano Svćłci POG nazwa 


snelnixćw lut Byólex hanelowych, w ztórycn rolnicy możli 
się zaopatrywać w wszystxie artykuły, »etrzetne im ao 
upravy reli i ae wszystaich innych wotrzeb i W/JmoGÓWw kos 
poaarczych. Spölezielnie te i Spółai znów terewsły drogi 
*rywatnym cuscem »olscin+ Aby znów przeciweziciac zgubnyńm 
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skutkem Kenisgi felenizecyjne,, »owoläne do Życia Spöisi 
uareslacj,ne, nabywające réwnici majeatxi ziescale, by je 
rozszrcelowywać vięeży soloxicr esaónixCch. Lo radycalne 
wrzcetrażenie cesego 2ycis nóretowe;© i usemodzicinienia 
się życia gespoculicze,e ztało ti, «zielen żalećwie «ilsu- 
nustu lat. ¿oxonsio Sis eno Howlea w OŻlezis mięczj mysi 
laty cuioplgejmi, 4 ciecy „a2 w wieku cojrzalyn, te w 
25 letnin nego Życia wStswpiłem na arege Życia «zżgłassaic 
SG. AZ na wyaotycie tacie, energli, ba synoniczuśe 2yuet- 
NOME zdei=io sis zaobyé Skołecze stwo selstie w tax «rót- 
Rim czesie, vidzac sie zagrożonym w swym bycie nerocowym 
przez wreda. 2 przerazeniea Stvyierezić musiał wróg i za- 
vores, że on, tytan, nie Zatwe tyezie miei zaeanie, by no- 
«enać tezo miłego Lawisa, Zeajec sobie prieto Sprawę, że 
hie £exonu on tezo ma ereeze legulrej, uciesd się nasil ¿a 
nie es bezerawie, ae uchwalania coraz ta nowyer i coraz te 
bareziej vartorzy sick ustaw wyjętkawych, aż čo ustawy 
wywłyszczeniewej włącznie, ale o tyr później. Taxi był 
Stan rzeczy w nasżej ciecezji, cieay wszecien na aeTerzę 
Życia kapinin. Fo tanczienie moje ce co «icruncu 
te, cregi było potowe,ssełzieć erceaewezy Stair sorli.ie 
Sweje powlnnesci kapiz skile, A porestaay czas goswięcać 
pracy alu spodecze.ctys, tax bareze «<ngbienezo. ia miaźo 
Sig Stać W tyczna ne całe me życie. Opis ućj też ćcty- 
CZyc bdzie głównie te, ólugie, <¿TEAY, Jaco uskrowolnie 
Przez siebie przyjzte,, aCGCZUS poy zlacę KAsła,ske i 
cuSzeasterską uznawałeu {aso główny i swiety swój oto- 
Whazex i same srzez sig rezuni¢jecy Sie. Frzyvzłość nie 
srzeastawiaiu sie zbyt różowo els mnie, dak inni moi 
wepCitewerzysce filomaccy święcenie Casłu: seie etre jpru- 
lez in tituluz perpetai vicurii - na tytuż staieco wika- 
Tego. ;e4ozenie vicerege WÓŁCZNS Lie Lyle GC vozazerosc- 
czenia, Dechesy były sKreuńne, a senaste groziła «aźgora- 
ZOwo, xiedy Się wiary zaanzażowił w ¿exar SZLACH Spo- 
łeczną ¿la lugu tolsciezo, na interwencję Tzącu przenie- 
Sienie ma inną BlscĆważ, Co równie Się przeryanity rez 
Sec zeteze czisła, wł3cz, vivausiz Cecret przeniesienia 
<czztował tylxe lò fenigtéw as porte i to feitio papieru 


concelary ines. insczej żgeła było u wixerege. “usial 


- 132 ~ 


on pesiadad własne umetlowanis i «ażaerazową 2IZe srewae2K; 
Sietie i swej Skromne, nuteney poxrywac muLiał Z włucnej 
cieszeni. tyn Sig jeónes pocCieszziem, Ze nie maa już nic 
vo stBaceria,. Lroga ae jaxiegowolsiix awansu byis mi za- 
gIcäzona „ 2 eruzgiej atoli etreny, Stajac na najniższye 
szczeblu hierarchii «ościelne,, nie mnogie już z nieve 

być stracony, I myslolea sekle, że i to entre znacheczić 
się w takim położeniu, Że Się już nic mie ma se Straceniu, 
«aży sie wtesy z Anutyoscia na rzeczy, ne «tere by Siy mete 
puszczać wahał, geyby sig miażo jeszcze Cos eo stracenis. 


-yGzi e solityxu srzeciwinlsan. 


e¿yeon a3 naSzych Zieniscn dotrze Się wlonie Zu 
RICE młesszycŁ Lat. Zupiectwn, Cały »ruwie hancei w ick 
esupiad Sle ręxu. «otec Lracu użyliasemienia aureteweso, 
giezarscnescı i Lezwlagu po stresie solscieg Bytei sie 
tylzo $eratisii Sig, Ale wsrost begselii sig w krótkim 
czasie nu naszych terenect:. Przychećzili zwyele z ziczyn, 
jaa acwieno z "sineelauni" chodzili po domack scurujac 
cacry, wiosienie, stare rzeczyg e eozć rychło już mieli 
własne s«lepy, sioeme nieruchewosci, wisine ceay hanclove, 
Niency sprzyjali Zytom, o@nosili się ds nici ¿yezliwis, 
ta nawet faworyzowsll ich. Uważali ich tewiem za pozącany 
element w woctrzymzwaniu i xrzewieniu nissiectosci na 
nagzych terenach. I w rzeczy same, Zyezi zawezisczajac 
Se egzystencję, SŚwćj sotrokyt, swoje bogactwo, wysecznie 
luenosci polsxiej, stangli wytecznie go Stronie niemiec 
kiej, im się uyelugiwali, ich cele germanizacyjne sopie- 
rasia Taxi tłegi gla życćw ster rzeczy trwai, Gobóki ro- 
lityxa antysolsku się znucznie nie LASŁYTZYŁA, e luenesc 
solsxa, zagrożoaa erzez wroga i w suyr bycie gospocurczyn, 
nie zerwała sig do Samoobrony i na tye o@cinxu, USisUgec 
i eziceziny kanalu wziąć w swoje właaanie i wyemancysować 
się 2 soo hesgomii gegposarczej Dion. Te ceraz liczniej 
pewstacace nie tylxo Finch lusouwe, ale i SaGiczielnie 
i sacixi cueleckn~ Kanelave usuwały Zyaor prunt Spoc noise 
A nasoniar 1 femizja Kelonizacyjne, Które réwnies zaxia~ 


dela szćłczielnie fle swych oeaeniciw, również egreniezas 
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ła wozliworci hanelowe #yacw. T ten sposćt ¿3621 bici 
byli souiesas z awuci Stren. wiało to ten scuted, ¿e 

roc rocznie liczba Zyeow ne nesz,cr terecach nalaaa, 

Sted uchoszili ealej ne zacnée Niemiec. Ten stan rzeczy 
debitnie uwyeatnia zjeze Zyodw, “tery się oabys w druziej 
połowie »aźczierniza — zea,e ai się - w Lipsku w r.ljcje 
Na zjaze ten cti OC: Bo «ai g oai ne 


eelsxicn sovieczias ele, co następuje: "day o 


nie groziło żadne ni ls, ucisxano Żydów, 

¿ey powstałe niebezsp.eczeistwo wolsaie /sic !! / przy- 
romiuno sobie o tyn ważnym czynnizu «ultury nieniec«les 
i zaczęte Żye ów szanewać. Sovisj¿a £Kolonizuczynu jenaz 


pobueziza różne sećłxi. *Kszystzie potrzeby xelonisci 

w nich zaskasaajają. w ćodatzu z polskiej strony ézleje 
Sig te samo. Na comiar sni Komisja Seionisacyy ne ani 
Ostmarkenverein nie uw2glyenia fysów lecarzy ,aeweeutcw, 
aptexarzy. lo też w traktowaniu zyécw przez wiaaze musi 
nastepic zmiunmo, jeżeli Zyézi, ten tan ważny ela nien- 
czyzuy żywićł anixngé nie maga z «resów wschoenich”. 

Na osobny temat: "¿yezi na Kresach kscnoonicz" 
przemawiał poseł Wolff z Leszna: "ie walce narosowości 
na kresach wsckocnich najwigxeze straty ponoszą ŻyaZi: 
Kazee alejsce, z «törego ustapil Że, zujei Pela. 
Niemiec wabec rolacs bez sonccy ¿yea nie jest wstanie 
współzawadniczyć. Lyézi so wszystkie czasy oadawali 
naroce.ości niemiecxiej najwięxwsze usługi.OCe tysiąc 
lat osiedli w Felsce zachewali jeenaxowoz języ« i pe- 
czucie nienieckie. Za tę wielzą lojalnosć, po wsze 
czasy oxazywaną przez rząo niemiecki „yeom ¿le Się 
0g piaca,” 


22, 
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Spis RESLA un 


Słowo wstępne; Dla czego piszę ? 

W domu rodzinnym 

Ogólny ten gosrodarczy ze mych lat 
chłopięcych 

Położenie polityczne 

Szkore 

Czy umierajeey aja znać o sobie tm, 
których kochaja ? 

Zwrot w moin życiu chaopięcjm 

Do Gimnazjum 

W gimnazjum. Jak powstało państwowe nrogim- 
nażjum w Nowym Mieście ? 

Życie w szkoie i poza szkołą 


„ b Grugiej kranie w KWARC ice 


Plarywsz2 komınla Ste 

Nie dobrze jest gmuszac młodz ¿1025 do długich 
nabożeństw i 

G@ roli kovepytyvora 

Policzex to kiepski Środek wychowane LY 
Vsterlandslose Gesellen.Be wie zyznane pachożki 
Do czego przydać się może assa foetida ? 
Smieré Ojca 

Co prnytjisssyro śmierć ojca 

Kilka wspomnień z Życia ojca 

Moja matka 

noil preoduovie 

Odwet 2a wmierzony police "Beds badd 

W domu Marviczów,Znów w roli korep$tftoró* 
Ostatnia 6 klasa progimnazjum. Zmiany w Kie- 
rowulcivie SZAOLIYI 

Wciąż bielmo nz oczach 

Koniec pobytu w progimnazjum w Nawym Mieście, 
Mała Matura 

Do Chełmna.życie wóróa uiłodzieży.Rok 1897. 
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Nareszcie spadło bielmo Z nych oczu, 


prze jrzełeme Filomata 

Zycie w organizacji Sir 

Znów jako korepetytor 

w roli porte Č’ nonren 

Wesnły obchód imieninowy.Batalne jego na- 
stępstwa 

W szponach mściwego profesora 

4 innej znów strony pociecna i zadowolenie 

Idea słowiańsziej wapólnoty 

Rozbiór Polszi to poiitycznau grabicż.l co dla 
mnis z tego wynikło ? 

ocezcne jeden mój wróg w gronie profesorskin 
Esze=-in maturalny. Nie spalili, 

Do Seminarium Duchéwne go w Pelplinic. 

Wykrycie tajnej organizacji Filomatów 

Jok doszło do wykrycia ? 

Zawezwanie de Sądu Śledczero w Chekmnie 

Dalsze uprawianie języka rosyjskie p.Plan 
zwiedzenia Rosji. Moj pech, 

Na wozprewiec sądowej w Torunin 

Po „rroiku 

we więzieniu 

fo powrocie do veminariumsA Co Caicj Diásio ? 

Z życia w Seminesium Dichesnza 

Ostatnie dni w Seminari m Dychownyn.Świocenie 
zapłańszkie z wyrzeczeniem się prawa do probostwa 
Położenie duchowieństwa polskiego i wiernych a 
Sich sa rzędów Piszupa Lede Koseutreten E 
Śwczesne położenie polityczne 1 zospodarcze córy 
polskiego na naszych terenach 4 
Germanizacja przez część cuchovitietsa NAEMIECALOG 0 


Nimaczenie i przez Siostis cane 

dor i z ¿aria czntkiem bronili cie Polacy przeciw 
zakusom germanizacyjnym .? 

Żydzi a polityka przeciwpolskau 
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Juz jako ksiądz za czasów zuborczyche 
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zależności of Żydów a również 1 dłemców, ¿esevwo stato sl; ko» 
leva uiepordernego zbogocenia się braci Conitzeréwedeé ouno 


rołożenie toj włoski sprzyjało tens rozuojorvi handlowcem e inaj- 


Goważo cin Londen trzy Kilometry of wielkie o węzża kolejowego 
Luckowicog O cmo vos miała preyotanee Kolojowy, & później 
jeszcz 3 Artie Zdawał sobie sprawę z wmżności tego punkta 
ówezcząy noiprenydent Pras sachen richęokroślcjąc Jeżewe jako 
Drecinieseie Gridgiadca. Spreyjaty też tera rozwojowi 2nac200 
o logioéci of mipei, co frdccia 19 Hime, a do Uruiziędza a2 
19 kim. fio to jednak samo sprayjało tak ozytkiene pójścia Y 
góry żyčów Conitecrów popełniło tego copiere uczonowe wy- 
Choditwo, Tesccna whogng tłum ludzi wybicra2 alo na blicz$ 

2 miesięczny pobyt na obezyänis, Erak in by2o tego 1 OWCED.> 
ZeGpotrywali sio w vos co da na ten dkugi pobyt było potrze- 
by, oczywiócie, Gizie in było mábliles, tonitzcrówe Ticha 
z nich tez brakło plenigdzy nu podróż, Uczynny Żyć chętnie 
irzychodził im 2 ponocę wiedzęc cobize, że gdy wrócą, oéde= 
úza mu to z noddłwkią, A dopiero, kieéy uracali nasi obżczy” 
Gagi, zuniechari ,obóueci, 2 całym swym zumbkien, 2pusgend 
zaopatrzyć ożę ah aime w ciepłą odzież 2 w vo woayotko, Co 
in do życia było potrzetne, wtecy dopiero rozpoczęły si; 
ánivo Ela Conitzerów. Znaczna, = prawiopofobnie wi olroza 
Część krwawiey ludu Posskiege, popłynęła wtedy Co kieszeni 
Żydowdticj. To też nic SPŁYWA, ae Gomlyzerów preceded = 
bioretwo xiwsło jak m drośdżach, Y vor sposól mo 13 oni so 
bic cyb'Gować i w deicrie okazazy com i caay konplet sabi 
dora nagazynowych i rozrość aly mi proviziwy com towarowys 
A nic tylko y: Jeżewie, wszak możliuiło im vo potworzenic 
jeczcze midi innych placéwek hanlowych w rozmaitych miej= 
Scowoéciach Posorzas Y Jeżówie przedai ;biorstwo Vonltzsror- 
akie to naprawd; dom towarowy w Gcisłyn znac coma tero sło- 
wa, Do cm moe ban nie było T Był tam oduzial spesywezomiko~ 
doniulay, tovasćw łozciowych, konfekci eosricj 2 Że ukiegs 
Ovusia, noćniarstwa, była drogeria, zabamkarsive, był przy» 
krawoee, by2a stolarnia, norożejey pegli oly zacpatrzyé Y 
Cadicorite umóblouomie 1 we wakyctkia oprtyty GOILO Ariva 
domocezp, a dla (murłych bysy 1 tracy yououce wi used 
Ubesem, sęgłen, nasozćów sztucznych, naczyn i sprzętów rol- 
Merch, Była też 1 rmednia i pdłizarnia, “do te dwa ostate 
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mie oddziały za moich czasów jab zostały zlikvasouenc. poner 
xe się tam pouobao ingoćnić, te vol klicutala przychodziła 
nictylza a obrębu parzłii, zle 1 z Gale@ayeh tros. S26CE ziom 
zmiała, de tal rozgałęzione mzcczięciorutww uwymajało licze 
ne) obsłwż, A cała obsługa była 2y@ewsita, 2 wyjatieilen Auch 
czy trzech robotników podwórzovyc i MAE NOWYCH pray + 

lu, zbożu, przy żywym imentarzil,) bo talk"polxz” robota then 
Żyć by sig nie paraz, jak oprzeten bydła 1 konl wyroveanion 
imoj1+, To było Andre dla gojów, uło nie ¿la wybrenego Tw. 
Mino, 2: Liäinose polaka sua krwawicą Ge ento fulans, żydowe 
glg wtrzynywalea, Żadnego oduzajemniendea oc nigh nie otrzynye 
woke. żyli oni własnym owyn Życiem Odrębnym, poczagiwali 

się między sobą Jedynie językiem niemieckiu, badn i faci- 
nożci z poisko Lućroźcią nie utrzymywali z wyjęńżiism chyba, 
że bry z młodych ckspediontów bałanaciź polckio dzicn= 
częGa, Ustoniast miseych wrogiw poplareli na kabaya kreis 
Przy wyborach czy to pariamentara Cl czy sgamorzedowych Zło 
Sy swe de tylko oddawali, Należeli de rozmałtyc: nieniec- 
kich “Vercinéyw", na ich xoczystofel=chyw precéstarleonioch 
amatorskiel: brali żywy udział, Jetnyn siovin, sixty dotrobyt 
czerpali z polskiej kieszeni, a swe ucRagi oddaveli naszym 
WNOEDERB TO toż Żydzi w owyc!: czacach byli faworytsmi Nie 
Chive Upatryuall y nich na naszych zienisch ważny Cla niem 
czyzny czynnii, To też i wseelka uzejo skicrowana preceiy 
żydom na odeżniu gospodarczym była na rérmi twsictowana jo- 
koby akicrovwana przeciw Kioncon, jek to wysaże dalczy néj 
opisz., Typ. takiego Żyda, jek p opis je Mickiewicz w "Pam. 
lodousuu" w postomą Jamkla, w noszyn boWborme prustła być 
w owych ezasacıı nić znalaz2.Tari żyd, o jasim wiponalazien 

w opisie naszego pobytu w nięzżeniu w Tezewie, story jo 
cichu nim uyznzi, Bo z nazi wepélezije, nałeżał co bisłych 
krukéwe to też nasza walka przeciw wazechwhadnem na ówczas 
nonmepolovi 1 hogesonii Żydowalziej w dziedzinie gospocareze; 
nie misa abcel-tnle nic wspólnego 3 antyscmityznem ami 
rasizmone Ona była jelyute i ryżącznie rocylitowsna kaniecs- 
noécia uanoobrony narodowej. śscję Gaką, Jar ja na terenie 
Jeżerm, prowadsiii 1 łani kcioża w roznałtych mio ¡scovoí- 
ciach, ale nopowne Laden 2 tych dciakeesy nic maotzkał na 
tej drocze tyle przesskćd I nie orotyrał aio z takin nio 
naristnym i niosamovitym przeciuósgisł nie: nic tylko zo 
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Strony żydów, ale i takich czynników niemieckich, jak Landrat, 
własny proboszez i stronnicze sądy świeckie, a ostatecznie 

i Władza Biskupia. To jest dla mnie powćd, Ze te wałki ob= 
szerniej upamiętnić pragnęe 


Warenhaus Gebriider Conitzer 
później "Bazar". 


Warenhaus Gebrüder Conitzer 
później "bazar" oglądany z boku. 
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Reifrelisene 


Jak już poprzednio wspozuiałem, istniała w Jeżewie 
kasa pożyczzowa, od twórcy ich Jeiffeisena znana pod Anazwą 
Reiffeisen, oparta na tych samych zasadach jak Kasy Stefczy- 
ka y Małopolsce. Założył ją w Jeżewie brat kg.Biskupa, Dre 
Ignacy Rosentreter po to, ¿eby móe przy jej pomocy dokonać 


- = 


nabycia większego majetku niemieckiego i rozparcelować go po- 
między katollcko-polska ludność. Założyż kasę Rei'ffcisena, 
kiedy jeszcze naszych Banków Ludowych na Pomorzu nie było» 
Takie kasy istniały jeszcze i w kilku innyeh miej seowości ach 
Pomorza, Były to banki niemieckie., Ich centrala była w Gdań= 
sku i cala ich administracja prowadzona była w język. nie 
miecicime Mimo to ich działalność nie była szkodliwa dla spo- 
łeczeństwa polskiego, Pod pewnym względem nawet pożyteczna, 
ale tylko do tego czasa, kiedy się ograniczyły do dziedziny 
im właściwej, finansowo gospodarczej, Kiedy atoli polityka 
germanizacyjna coraz bardzicj sie wzmagała, rząd pruski nie 
wahał sie wciągnąć w orbitę S dążeń germanizacy, nych 

i kasy reiffeisenowskie. Wówczas stały sie one dla naszej 
sprawy szkodliwymi, A szkodliwość ich była bardzo niebez- 
pieczna. Folegała ona bowiem na tym, że zaciągający w te; 
kasie pożyczkę za zabezpieczeniem hipotecznym musiał Reifi- 
elsenowi zastrzec prawo pierwokupu, W razie sprzedaży dany 
obiekt w ten sposób przepadał dla Folaköw. Wówczas jeszcze 
coprawda, kiedy byłem wikaryn w Jeżewie, tego nie było. Ale 
już wówczas wszystko wskazywało na to, ze to niebawem na~ 
stąpi, 


sass - Jaworski wielki działacz polityczny, 
y 

Właścicielem maj du Lipienki był Sass ~ Jaworski, wów- 
czas jeszcze kawał chociaż ju% w średnich latach bedacy. 
Ten Sess = Jaworski to wielki al + ene na szerokiej 
arenie narodowej. Piastował najwyższe stanowiska i godności 
honorowe w społeczeństwie polskim Pomorza. Był przewodniczą= 
cym Komitetu wyborczego dle Prus Zachodnich i Wschodnich i 
wielu innych instytucyj polskich, Był również posłem do par 
lamentu niemieckiego, wiceprezesem koła polskiego, jeździł 
po wiecach i zebraniach, wygłaszał przemówienia patriotyczne, 
również na arenie parlamentarnej, Był dobrze sytaowany,mate- 
rialnie więc niezależny. Bujająe tak w wyższych regionach 
działałności patriotycznej zatracił zupełnie z.oczu te niziny; 
sobie najbliższe. Nie go nie raził ten żydowski i niemiecki 
dom bowarowy; owszen utrzymyważ z nimi bliskie .stosunki nan- 
álowe, był w zarządzie Keiffeisena. 4.plebanią utrzymywał 
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"bec24". biorę go na 20100 i zzolszeny porii m: "Pande PPTs 
mofns tat szzelować tiedsyeh lutvi,stéray treor ¢ady SWÓJ co- 
cx" Bc to mi tenses "We oni tracą? Oni tylko yy: Guede ich 
warn Gobrze ubezpieczozyci of oie 1 to, co oni CUrzysejąę o 
towarzystwa ubezpieczeń of ogale, oni sobie k pig d0We,ZLACZ" 
Mic lepszo ruaczy.0ni tylko tczo nie wie zą,bo ‚ndyby o ty 
wiedzieli, gotewi by byli sumi pocysdió, ty otrzymać 065260“ 
Gowanie tekie'. No, zomyślałen sobie, jezeil tox paniętasz 
o tych, którzy na ciebie praenją, to jakoi ten zozzarowy Wozy 
2 kGórys cię do nich odnosisz, żatwdiaj ci wybaczyć Ghoć nie 
zapeźnie, bo wedłuz migo sanda między precoces 1 pruco” 
tiorcą powinien panewad stosundk wenjemme) życziiwolci,Zwłicz= 
czu wiweouS, kiedytmy zicli wspólnego wroga,xtery na Bwopolin« 
narzę zngledę wyecuhonzil, 

P Licskovdte to typ prawdniwij matreny poŁiCy, OTYCH 
ver: płotki ofiarne „nie det teje Truénila vio dużo usiarciveze 
igzpyoriie poros okyieszon: były jes tuwormui. „ysylala też 
DU czasu Ge Czasu Swe ohrazy na wydtatye ded éziazslnoedc 
Miseronenea była przede wenyatzin na deleézio) oimictorze 
apkisce 25 x różnye:: aliejsccwofoioch czytelnie Ludo, eve 
Le jskieć sykroczenie przecie ugtawie o zibraniuci oWrzyw” łu 
pernego Pazu mandet karny, hóras do miej na pisic tym brzmiał 
"ipad Lłertowski”, Ona ge nie przyjęła Crm zue że jej numt 
Zwiszo bruri "iisutowska". Jeszcze ćragi i trseci raz z„owtó” 
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1867, w Fozna skim 4 łata później, be 3 roku 1901. Jył Lu zu~- 
mach ywigtorradezy Da enge 2 najerulsze ucsucia ludi- 
kie, Fiwszę bowiem zważyć, bzleci grzychodziły uo Szkoły bue 
żadnej znajomości języka nienieckie.,0, story dogaczo Let mi 
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© roku 196€ z Fozna.skiego nieonal lawinowo przeniógł vin 
Strajk i ne Pomorze i dotari i do jeżewaziej paraiiisOgaroci 
oprócz szkoły powszeci:nej w deżewie 1 dwíe czy trzy inne nice 
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ucieczka, vprawdzie droga do tchórzostwa, ale cóż z tego, kio- 
dy Frl,'ariechen innej nie zdołała wykombinować, # piątex po 
oczrawiancj YWszy ów, wracając z kościołu do plebanii na énia- 
danie, zastajy K3eb, 1 jego siostrę zaj tych gwałtownym pako” 
waniem rzeczy ne wyjazd, “Jak to, pyta: ubawiony, tw nagle 
wyjeżcżacie ? Co się state ? ", "O tax, tak musimy koniecznie 
i to zaraz wyjeżdżać” ocpowieda protoszez. “A dosąń 7 "pytane 
“A tero my powiedzieć nie możeny”, eäpovimds zażenowany pro- 
beszez, Ale na stole jest zdpieczętowany List, w którym ject 


"nasz adres. Wolno gb atoli tylke wtedy otrorzyć;gdyby natka 


cieżko zanilemosia". "A *icdy wrócicie 7?" pytat. "A tego my 
dziś rowiećzieć nie moseny" bremi odpowled® «le 1 pojechali. 
trajk ponowny zamierzony przez igtkowske, nie doszedł jednak 
do skutku, to też po uptywie blisko draci tygocał zobytu w 
"nieznanym" wréeild.Wideeznic 1 plebania niatn swćj wywiad 


i zwichewszy, że się zanosi na ponowny ¿ego wytauch, wolała A 
niesławnic dać nura. 


s Frzyspassbianłe sie do cuietue_ 
Flan już miałem gotowy. Najpierw zażożyć bank Luaory» | 
aby po pierwsze zlitwicowac niezicexi Reiffeisen, e nastipric | 
by sieć potrzebny kapitał do finansowania tego drugieyo dir | 
aierzomego przedaiębiorstwa, którym miała być narazie spół= | 
ezielnia kupiecka "¡onsuan”, któryby w tej silnej foxtecy, | 
Jarg simowil ów don towarowy Conższerów, soczynił tasi wye y 
tom, by ich właściciela Zmusił co oddania go w nasze ręce, 
l Sonbinowsles bowios u taki pool. Tek rozgałęzione tylo- 
branżowe przedsi, bioratwo;, jax ów dom towarowy; wynagad 
licznej obsłusi, a na skutek tego nógł siy stowaó opłacaj= 
nyn jedynie przy wielzim obrocie. Jeżeli ciioć tylzo w zoć 
stuwowych branzuch, jak towary łosciow ,confoxc ju,oburic, 
urvie mu sig znacznę częćć dochodu, stanie się on mudo 
rentownym, a powiła deficytowyn, to smuni wreszcie włagcicie= 
la do ostąpienia nam tegoż. Rozwój dulszy sprawy dał moin | 


— 


iombinacjon csłkowitę słuszność, 

zdawałem sobie jednak sprawę, Ze to nie pGjczie tak 
Łatwo, Że taki nó zumiur wyrasta ponad noje siły 1 mozli- 
wości. Segak pischuka ta Żyćowaka,iatniejęcnh już od lay 4), 
silnie się zadonowiła,łuczie siy do niej prayzwyecaill,wie= 
lu u żydów siedziało w kieszeni, a ja co 7 "łocy, niedoduiad= 
czony wikary, w takich Sprawach zupełsy lguerant,u noyj gorse y 
że kazdej chvili mogłen stad wylecieć, Ale ten stan TZECZYJę 
Gu ticios którego właściwie pały éorobek cata kiwawica lucu 
polditiego Gostawała si, do rek wroga,ta: unie trui,tals nnie 
bolał wprost sen z powiek spędzażężo nie bacząc na Żacha 
Tyzyxo, na żadne możliwe tracności i rmwzuszzody, pozstanowi= 
tem za wszelką cenę, niechby kosztowało choć największe ofli= 
ry, tej hydrze urwać łebe 

Taisie były moje niczłonne postanowienia..ojycia jcednux 
żadnego © tego ıodzaju sprawach nie aiułer, Trceeba się było 

z nimí wpierw zajoznać, Hprowadziien ody - > ARE podre znżici, 

i ustaw o spóźćzielniach i spółkach,oczywiócie nienicckich, 
Prayuisdzem nu apodnie 1 wykuies poszczególne paragrety na 


= um 


panioeć, teraz joćnak chodziło o praktyczne zastosowanie ich. 

4 tyn trzebu się byżo udać ĉo kogoś, który już pod tyn wzgle- 
den aia} cosuiseczenies Był nin EselfelikS Bolt, kuratus w Sre- 
broikach koło Śoralewa, był on pierwczyn pionerem spółćzielni 
Y.zwsnonsumów i spółek kazarów na iomorzasmokĘc Się posze zy- 
cić poważnymi suxccscai na tyn polu. Hrusy stały sic ośrnć 
kiem tego IuGha.tiańy sig poras rvierwszy u nieve zdnud łam, 


przedstawiajye ma mój plan, gapytaż mnie znicąaczka: "a masz 
też gruta ckére?, bo musisz być przygotowany na ciężkie cięgi 
przy realizowaniu twych zamierzeć",Odrowiocziałem maszo jes- 
ter przygotowany mi wszystko, a więc 2 na cięgie Nie obawiaa 
Gt: ich, bylc mi eprawa sig udała, De Zrebrnik picigrzynowe- 
łem jeszcze xilkokrotnie, zanin sis uważałem za nalezycie 
przy otensanezo do danej akcji. 

Teraz choczilo © toy by wyszukać odgeviednich Luczi, 
tekich wksénie, którzy nie dla materialnych korzyćci,ale m 
pobudek ideowych gotowi byliby roćjęć sis ze mną razen re- 
alizacji tych bací co bącz ryzykownych zamierze.. Pusialen 
Jednak dsla2lad confkracyjnie w tajesnicy przeć plebanię „bo, 
gdyby sis przed czusem cowiecział itseżsalbo jelo wszędzie 
wietrząca siostre, byliby wszystko uczynili, by Sprawy w 
zzroćku uniecostwić, Yo ted tylko 5 ludzi wtujemniczyłem 
w moje plany, y miznovicie oprócz Pe.liszkows.iego i nestora 
pazza rarczegoszicyo 2 Belna, nicjuciego Pernaréa Urban- 
axiego, Frenciszxa Chmielewexiogo oraz niejakiego Pr drt 
me skiego, Cd waj pierwai byli osaćnixani,ociadłymni na pare 
celuch rozrarcełczaneco przez xs,fiosentretera najs tka ponie- 
«iecrieco, Cumielewski byl już Sonatya, podczes góy Jibu aki 
był jeszeze kawaleren, Byli to właśnie tacy Ladzie, jakich 
mogłem do takiej sprawy potraetowac, gerası patrioci „aczceivi, 
trzeiwi, bezintercoormi, gotowi de wszelkich posui ce „ Fran 
eiszck ¿roma ski posiadius w wiosce, blisko hole iota,otuserns 
nieruchomość, Y niej miał on mały sklep £ towarami koioniaj= 
nyni, toweraoni łoźciowyni, konfekcja 1 obuwien.kie mogge 
atoli Żadnę niarą podołać konkurencji Żyćosskiej, byż na 
drotze ldimidacui swego przydai,biorstya, ¿ to nan włucnie 
posżło na reg. Wiclieny bowiew w obszerny” ¿macia i po- 
mieszczenie cls banku i Aonsuna kupleckiego. srdna sicie go 

sieliśny 2 zoniecznosci jako pietego do naszego grona 
przyjąć, najpierw cla tego, ŻE © Jogo guecha miały sig 
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znaleźć nasze dvie przewidziane instytucje, a powtóre,że miał 
on już peune doświadczenie kupieckie i pewną rutynę w prowa 
dzeniu isięg, Posa tym uniai on i publicunic wystąpić i rue» 
czowo przemówić i sprawy brenić odważnie w razie potrzeby o 
Tych dwich najbardziej zmfanyen, Chnielewsziego 1 Urta.skla= 
©o,wysyłałem przez całą zing do Banu ludowego w Grudzsinözu, 
na czele któreco stał dobrze mi znany Marchlewskie Cele» Let 
wygszćów było zapoznanie się z księgowością bankową,ztóra w 
wwych czasach była jeszcze done groside Me znano jesse ye 
wówczac ani kont bieżęcyci ani czetów I v.dsiawct i to częste 
wyjazdy tych dwuch kandydatów na członów zarząda Lanku i ion- 
wiu z Frdna sein jazo trzecin nie wzbudziig żadne o podej= 
rzenia.żo wazyscy oni umieli dyskretnie trzymać Języx za 
zębani » i 


Zażożenie banku ¿4d omnes. _ 
' Riesanovita reakcia ze strony jego przecimnikówe_ 

Kiedy już wszystko było getewe, skomunixowdten sig pió- 
micnnie z kseprahoten waurzyniacicn, patronem "półek zarotko- 
wych. bkyzneczył, © ilo enfe pasieć nie zawoińzi, na ten col 
6 naja 1907 ro ścpiero wtedy wtajenniczeni otrzymali trzy dni 
przed tyn terminen polecenie zwertowania członków do bania; 
a ja zuróciłem sie do ks.Burtschiza. Agel, yo wyprowaczenia 
Się Snsz=Jaunorskiego, w jogo miejsce wstarił do zarządu Reiff- 
tisona. Keele dla tego rodzaju spraw najnniejszejo nie niak 
zrozumienia ani pojęcia © nich. sen drwił z tago uytoru,był 
tam jedynie fipuronten, ale kiedy potyn uznawał Kasę tę nie= 
włeczą za zagrożoną; porwał sl; jako "pra-pra=iienice" do ¿es 
Obronye A nic czując sic san na siłuch, by tego cokonać,znobi= 
lizovad do tego Gzieła centralę w Gdoó.sku 1 landrata óćwczcz= 
nego veliniena Y “wiceiu i stad w związku e zazożeniem tego 
banku zolskiege wyłoniły ed: wprost niesanowite rzeczy,ja” 
kici. nie było dajemo rigezie inesiej wówczas Na ¿0norzue 
Stag, więc przeć obliczem kdel, i oświnóczan: "fs.iroboszezi! 
My tutaj zascładany Bonk ludowy.Frzecież mieszka tu ludność 
Czysto polake i na chyba prawo do polskiej Instytucji Lanxo- 
wej, Mie eheiatbyz jednak, aby o tę Sprumo nocło powstać ja 
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ies nicporczumienie mięćzy nani.Am.Pıotoszcz stoi na czele 
keiffeissna, niech ¿ego wikuremu weine będzie stanąć na czeie 
Banka insowego ł Hitch zażde Insiytuciegr cuje w Swols zacrc= 
sie, a my się chyta o to mięczy soba kłócić nie yobraebuj Jo 
może kusproborzcz nógłby ten niemicexi wank porzucić i od 
razu przejść do naszego, to by dopiero parulianou sprawią ra= 
COSCE" Na twarzy Klien Cdnulovało tic ogroune zdunienis, Gała 
chwilę wprost tehu nie mógł wydobyć, lim moje powtórne Pytanie g 
czy jecnek nie zechciałby razem że zna pójéú, oúupovied via, 
prayozediszy niuco do siebic,ze us razie tego uczynić nie no” 
że,a późnicj się nad tym namyślie Tedy wystąctiłem do niego z inm 
pro;ozycją: ha zuloscuie banzu ludowego przyjeczie sueprala 
<Gwrzyniax, wheixi i ogólnie znany Gziałacz sprołcczny, © Którym 
chyba Kae proboszicz eżyszał, wypadałoby, żeby on w plebanii zu 
mieszkał, a nie sCzicinóziej, to nógłby nustepnego ¿nia i tu w 
KOECLGLE say Sweotprowic. Czy ksejwoŁosicz godzi Sig na jego 
przyjęcie w plebanli ? " Géyby ko. probosicz byi rópt Sip wpierw 
ze swoją Meriechen vorozuniec, te nie wicu, jakby ta odpowied; 
była wypadła, cle ju nalegatem ne natycihuzlasStow, o€yowieds i 
wówczas po pewny: wahuniu ze strasznie zakłorotaumęi ming wy 
ksztusił: Ja,ja, nag er kommen”, Fowitanie KS.prałate ena 
dworcu wypadło dosć uroczyście.Na dworzec przysłali dwa kryte po” 
wozy Liszkowszi i karczewski, prócz tego Stemiio tie kilka pos 
wózek goupocarzy. Na członców majaceso zaistnieć barca przybyło 
przebzio 40 ludzie «iędzy nini jećnak połowa 2 nich była człon” 
Kuni weiffeisena. Byli vo ci wszyscy, którzy nabyli osady 2 
pareciacji ksejrekoventretera i ae nie pozaciągali w feifieive= 
nie pożyczki w Łączne j wysokoćci przeszło 50000 Borek Pyka to 
na óvezeune etosunki dość cowaéna kwotu+ irzy sakzZadania Dania 
LUGOWEeGO Zwrócono Awugęę Kb prel, Wawrzyniaka na ven fant i zg- 
pytano go,co byózie, jeżeli Eeiffeisen spowle te krodyty,a nono- 
zażożony Lank Lucowy ie będzie miai jeszcze tyle wausnego kie 
pitatu, by ten znuczny kredyt spłacić, Nu to keelodobitnie za” 
pewnił: "Cd ćzić macie ju ponowie zapevmiony kredyt w hausa 
wigzku opółex <arotkowych na kwotę 50000 mareksto y iotwócia 
ten dług w Feiffeicenie spłacicie", Taka była jegoobletnica, 
ale jej w krytycznej chwili nie ćeirzysanos co of razu cule 
istnienie tej co dopiero załstniałej instytucji stawiżo pod 
znakiem zapytenia, a ande nabawiło wprost nge ùo wypowiedzenia 
udręki, Se podetewie jednak tego zapewnienia e atroay ts.Pre 


2 is 


f 
łata wszyscy obecni,s zwłaszcza 1 ci w Ensle relffoisanowscie j | 
zadłużeni, daii się zapisać na członków,między nimi i pelisz- gi 
kowski, który suya majgtiier najwigus2y Qawał gwarancję pev- f 


ności naszemu Hankowl. 6 toku ascji zakładania banku wpadam || 
do plebanii,aty się przezonać,jakic też ona gotuje przyjęcie | 
dla ks.FPrałata,źdala wiéze probesze za,spieszącczo do kolei, : 
Sha ponyéólaion uoblu i tym rasés salwuje się ucieczką, ple- i 
banii w jeńslni wiczę usd skip ja uim troch; urujanki 
masto,chieb i cukier i dwie szkianki do herbaty, no i kronki 
Ghlcba, *Frielaricchen pytan, to już cała zolucja dla kB.l Na- 
łata, jaką vids na stelc?" A ona mi mehwale na to: “Nie jest 
te dosy! dis takiege Polaka?"/"ist dos nicht genug TXr solch 
einen Folakon?"/. "O nie, Prl.lariccha,, (ls tax znenege Hot 
Cia jat kc.frałot T. to daleko nic jest "genug". à dokąć to | 
brat tal: nagle wyjechał 7” "On musiał wyjechać”, breminia oć- 
pomiedź, Whedricies już, co sie £wioci. Foćzicitowałen body 
za tales kolację i noclegń zaznaczając, że Gizie indziej znaj- 
dzie on odrowdećnie swej godności i zasług przyjyeicehastype 
nego ¿nia od ludzi, ztórzy byli ua przystanku, <icdy KS.LUrt= 
Schik wywariwał bilet,dowiedziułew ölj że pojechaź do Gniewu, 
3 oczywiteie de brata Ejazupa ze skargę oczysiecie na mniec, 26 
jono deieio niszczą, "róciwszy do lokulúsger 240 dokonywało tig 
zakładanie inku, by prosić pelLiszkowsilogo,zcby zatelefono- 
wał do cwej żony o przygotowunte u gietic xolucji i nocle ue 
lia tej kolacji bykem i ja obecny i onéwiliémy stosunzi jeżew= 
kie i zachowmie sig plebana. Nidocznie KA.luwnzjnia na poi- 
Stawie tege, co sig OG nas dowicdzial nabra? j zy Konen iape |. 
ten kask tu, wobec takich warunków, się nde ostoi i cla tego 
następnie odnéwit nan obiecanego krecytueliust pnezo cnia 
ka, awrzyrdak nie odprowiwszy już też Mszy św.odjcchał do 
tuiecia, aby tan założyć taxi son banka nastęzncgo znów dnia 
Y tyn sumye celu udał sie do nielzie:o Lonersicael aa poszła 
*mawa sprawnie j i gładko i nic wywołało Zadnych spraaciwów, 
Ale be też tan proboszezasi byli Folacysa nic, jak w Jeżewie, 
wareholaki proboszcz,a przecież na tak młodym YARATŁ e Który 
dziś jest, a jutro go uoże nie być, trudno coć truutcyo 
oprzeć. | 
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ozerozo z3kreślone zontracja ze strony mrescm 
Fo założeniu Banżu należało go pocué do rejestracji do 
sack w Świeciu Lopćki nie nastąpiła teka rejestracja, bank 
prownie nic istniał, Pocanie o to nastąpiło zarss następnego 
éniz. Na razie przez álka ni był sporóje inica zażożeniń 
Baniku był vwtorek. 7 pintek o godż.9 wieczorem zójeciałeń zuów 
do iekzieaburzii, aty w poniedzialex go południa wrócić cla 
uezieleni» nauki rełigił praygotowavezej Co i.xowanii dm 

20 powrocie Cowladuje sly od moich ludzi, Ze Zfefurtschi: 
ogłosił? z antony następującą publikacją: “De zié Zu dwa tj 
goćnie ro natoże rtvie odbędzie się w sali p. onaikowtciezo 
walne zebranie te starego banku, iztóry zażożył brat xs,/1ic= 
kuj: Na tya zebraniu wykluczeni Zostana ci wózysej, Ktörzy 

do tak zwancgo zolskiuśo banka przystąriii.lprasze diz o licz- 
ny udział”. Ustews = ravez zrozumiała» nie zozwelain zależeć 
co druck’ spcłczielni z hieosraniczonę odzoriecziulnobcię; 

wiee 1 Keiffeisen nieł prawo wykluczenie tych, który Przy- 
stapili 46 banku iucowegoe- Ale według ustawy konretentna byża 
co tego rada nadzorcza; a niepotrzebne było atsoiucnie do teso 
celu zwożanie aż walnego zebrania, Ale rrzecienikos naszym 
cnoöziio o to, by to wykluczerie nastgriio z mieliin Les 

i traeskion, żebzfcych śnisibw, którty ofmielili się przystąpić 
Ge polskiej instytucji, raz na zawsze tuku echot odeszıa, 

Wei dwaj zmaPaniiChrielewski i Jrba eki;przydyli do mnie,aby 
sio mnie racuić,jax naje nostąęsić,czy pójćć czy nie pćjźć na 
to zetranie.Jnorieczixm, że końiecznie tum péjéc powizii, 

bo nieobecni zwykłe tracą, byl® tylko języku w gębie nio 239 
wbili, Ale niechty xoniecznic ze sobe ¿abmmdi oróaw.zeicgo, 
bo ten to na "gebe nie upadi". Uréma ski bowiem tył trmcim 
estonkier zarządu Naszego banku, rodczus ey Liszkowski 20- 
stat prezesen rady midzorczej, 2 ja jego zustęrce, Be to walne 
zebranie czeknlióny 2 wielkim napresenien i nisfpomojern.Ja i w 
tę nieczielę misialen znów pojechać do Meklenburgii. « noiz 
cvora zmifonyisi jednak umówiłen sig, że przy ayu Towrocie 
przyjadą mi naprzeciw do Laskowice puby mnie Jak najprędzej 

z tej dręczycej nicrewności wmoinid. "ysladiszy z pocięgu 

whdze ich » dala trzymających y ręku chusteczkk i macaających 
rękuaie 0 | Uy£lg iles, te obry znax,lbliżajęc sig de nich 
wizę 2 rozrańowane twarze, "Inyciostvo, powiadają jeden przeć 
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przez drużiezo, na całej liali, a tau slape komplet ds “dl zü- 


z 


csynoje opowiadsć: "Na zebranie przyjcchał sa lunćret no í ja- 
kié embas jako ¿elegat céitrali w OCs cu. ¿ebranie sagulz 
zoburtsciik, ostro piętnując tycz burzy cieli, Który, tino, 


że już maja jeden benk, Zaciciato cig JESZCZE CALLS Dg Vaio 


po.skieco, fo proboszczu zgłosił sie do glosa Fraza si i po- 
prosił o głoa = a sala była pre rmpólnio nobita - i oćwioćczyą 
Co nastepuje: Czemu to ksepzoboszcez tal zauzigcie występuje 
przeciw nezzera polukiena tankowl 7” Gdy tenże nilo aai,scigge 
Mol Eréma: cki dalej: Wy wiemy,dla cze p. Yasroboszes bowie: 
jest Nlomeer, dla tego miłym mu jest ban: nienlecui,ale my 
jectecny Polakami i cla tego my Chicony zolskiege biuska'skżedy 
te stows padły; w sali rozoczęła sig wielzu wrzawaęChóren 
zaczęli zebrimie skandować: "Wy TE my chcemy pol «ieco 
barku”. Ba próżno usiłował ich us osołić tie proboszc a CI 
atoli rozbrzniewsły ta some zwrotye Poey i lencrat swyn 
uutorztetem ucilogt2 uszokoić tłum, ale i to nic nie jonozio. 
«STeszcie í ten ae ocierając pot z czoła, przyetęrił ac 
akcji, ule i to napróźnce reszcie on pileryszj 2ebrut 

i ovacii saly, niedługo poje poszedł 22 

lanórat,a vresició i say proboszica. -52y5 

nie co siać: » by się rokrmezżć iy Mid whelisux 

wins za Goznaną zlecę i anlcwarjye “Ch auch ludności ogron- 
nie anie podniósł na dachu, zdawałcz jedni sobie UPTAW, „ŻE 
na tym się nie zakosczy, Leds, przecież usiłowali zorścić 
doznaną Xlos«ę i sniewagee I nleczuue potrzebowaliśmy na 

ten ich odwęt czukacs 


ZamgYu, która jednus suełzłu mu pic zyje 


Jo kilin dniach członkowie nuszejo Danku, 2 NULCŻĘCY 
Tdwnocześnie do Kasy reiffeisencyskiej,okumję mi plano wy.o- 
pese im czlonicostuo w ich instytucji i comsgajace Sly 
Spłaty w terminie trzymicsi,c:.nymebyiecr SPOZO JEJ e trzech 
ah nasz Bank już nuzvewno będzie mind byle v£usne.o 
kapitału, że z tatwnieig reifícisone spicci. żymczasem po 
kilicu üniach zprzynoszę mi inny ovletex.Tenze znosi uchwał: 
Poprzećnicęustanaciające spłatę na trzy mlesl;cany okres 
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Nestaviazs USZU. Ale, to nić pices,odróżniea przecież wyraznie 
kroki,które zbliżają się ku noim drawion. Y drewiach staja poca- : 
civi flomó, Ale y jekiw stanie ? Caza twarz spocona,;ot cię 2 
nieco leje.Gały zakurzony,nogi pod win dycgocę, istny obruz n= 
űgy i respeczy, Ledwo ziopie. ieLęgant do pokoju ,sadsem na 
krześle i nerwowo pytam: "lla pan pieniąćzc?" a on niast mi où- 
powieczicó,zsezął bindaé: "Ach,jax ja się zmachałem,ja Ledwo 
Żyję,nós nie czaję pod SObĄ".A ja su przerywani anie niech 

Fan już cholvezy 2 tym mechaniem i z tymi swoimi nogami 1 nie 
areczy mnie dłużej,nieca mi powie:ma pan czy niet” "IDkpoc¡o- 
siada naruszcie eta ale co ja oberwałem 0ú yellsrcilewsilc iot 
ieóy praystepiles co niego a moim żącariem,tO myc lażuw, de 

aji gu ¿lobcí na mnie rzaci.ńż Stukoł z (miewa 1 poriodrial 
mi,że kławięsże te pieniącze nie sę mnie potrzebne cla nabycia 
GosjoGuiutwa od Miemeu,bylxo ten wasz wizary panu Go tego 
bsx10n13. Om by tóv masz bank tzniszczyćsby swój rutowac. 
hle ja nu prosto patrząc w oczy,a Swoich nie zamrużajęc oG- 
Bowl adam: Pie dyrextorzei Prawdę wówię.jeżeii ja tycz piec- 
niodzy nie otrmyuan,to pau będaie za to ońsorleczia.ny,yóżeli 


AR y ! u m f 
mast poleriej ziemi Čla nas pezepadniwa tedy Gopicro siy ugo- 


bmenal w rrekensnin,ze prawdę mówiqeAle Cóż z terh,kicdy 
tyle sotéwki w casie nie Lyło.rieguł waęc “po cały: miescie s 
aby ją zebrad. Trwało to tak aługo,aż nnie ocbiess ostatni 
poeięf; 1 tusisier wracać pieciotus” soczciwy,XOoChany „1orue l 
19 z]ln.drogi jolnej,przewaźnie piaszczystcy i wiodecey przed 
lasy, « tanim zupitałee który dla tej rodziny stunowss praw- 
dziwy mojątek 1 to naćomiar narażony nu niebczpiecae two nu- 
paonięci2, by ratować nasse polsk; Sprawę gto już wipcej nis 
Zwysłe popwięcetie sip. OKOCZYŁED GO Kiejo,ZACZĘŻCA go vas 
nócno śeiskać,żć 22 kzmyczuż z bölu,de mu ¿clra polmi;. 

Ale cóż to znaczyło,kiwdy nabza Sytuacja została uratowana, 
Cprswezie brak było jeszcze jaziche 13 TOG murexpale to juź 
była fravzkn.oyrawa aabrału wielk eyo 0%: 2osusbszedicn te 
Wäziny,u ktéryvel czułen gptówiy.ludziaka z poczucia putri- 
Otyeznsso, lto co miał ueciulancro imnuz&,.nosili do Haury 
nie pytej-e,cty już zarejestrowany Gzy nic. « ten spoaćty 

nie minzł ani miesięc, a cały diag w reifieisenie został 
Gplacony. 4ć widgee,se jede gra na 2wlox spaliła na panewce, 
zrsekł cip już swego wymaganego "Volkstanzu" i doniósł o 


io 


UE 


Ste 


AŻ 


be 


lo 


=" 


a he 
P 
$ 
© 
yt 
b aż 
o 
E + 
+ 
. i fw E 
| 
| 
| 
J 
e 
È 
s 
» 
FEV 
=] 
a 


pe ee —.- 


- 7 - 


tye volerancjysgrzeczność, Żzezliwść 1 uczyrnesé protegtanc= 
kich Szwedów 7 każdym micuzkaniu, gdzie zeażerzali oaprawié 
waz Ewe, użyczano in chętnie iokalus Wino WCZYCLKO jednak jak 
opisywali, nawrócenia na Katelicyan były Teacsotcine role;sał0 
to na tyn, Że Sewedzi to naród wygody, w "ogoćóNYCH warunsacı 
życiowych bytujecy, dobrze ci, czuje przy owożm protestancidn 
wyznaniu, które tok mazo od nich wyaagas jomezsas my katoli- 
cym: jednak nakłada rozmaite obmin cid i ogrumiczeniasGynazu= 
jace samozaparcia i nakładania cotie hamucón nu ave zmycżj 
i żąda rotwigee i enöt, co jost sprzeczne 3 ich wygodnie Guer:e 
bla tego też chętnie przychodzę na nasze kazanila,uyrasajsc 
Nan często gęsto swoje aznanie 4 nie szczędzą pochwał ale na 
tym się wczystzo KO CZye 
Takiej znów tolerańcji w Meklenburgii w kraju naszyci 

wznarodowionych braci S2owlan,Cbotrytéw, nie byłosrrzeciwnie 
Weklenburgia i branszwiy tn ćwa kraje zrięzkowc rzeszy nic- 
nisckiej, giaie jóaecEG wówczac ai blicio do ko. ca pierwszej 
wojny ćwistowej lotniaky prawe wyjątkowe prz cig instolizone 
Jedno i drugie nie rozwałało żadnera kapłanowi ¡poza nicjsco- 
Wos nia wyzanyranie jakicheluies czyczoćci kapia scich Gay 
komf na tym züybane, został osadzony © vigaieniaymiciad za- 
płacić ire pieniężną, a nastepnic sostad odstawiony za gra- 
nico tego pastwa. Cod pofobnego sagroziia i anio w miagtecze= 
ku Teterow, Kiedy tam byłem ro raz pierwszy pod o¢pravienia 
noboże-stwa 1 załatyienia cszystkica inny Jeszcze czymiości 
kapła sęieh £ kiedy właśnie miezen się wybrać w Ćrozę to com 
lei na powrót do doma, przycnodźą jacyś ladzie i naglę,żeby 
Czympryęćzcćj opuścić loxał i pójćć na dworieccuraistrz vo~ 
viem Goriecział się, że ta jakić obcy keiąćz odprawia nabo- 
ŻĘ wywo i wyćał rozkaz policji aremmtonmid go. kan ¡nte 
zastosoważem się do tego ostrzeżenia, nutycimisst pod; deszy 
lem na dwrzec i bez przeczzocy odjechałem pociggicns Fo 
pewnym czasie, Kicéy znów byłem w Ubwierzyiie, WSKBZUJŁ, aż 

na Zetrow, doząń mam Tojechać."» precoles tun burmistrz 
kazał mie eresttować ',zmnuażyłeń, 6 un aleciem mi oćpowia 
da ks.Heckerai "Lk, Już w tam nie masón Bua aaćzorlivość 
Łogtał już pezeniesiony Go innej aicjeco wééci”, Mexlen= 
bursia wóvczas była podajże jedynyn jesucce urajen związk 
Wyn, gezie istniał dawny ustrćj feudulny. tie było tan ustro- 


wien 
a 4 
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1 Folakami, w soboty zwalniali ludzi już od połućnia od pracy, 
Zwyzle szodedź trwała w sobotę od Z = 12 w nocy, a u niecziec= 
le of 5 » 10 lub ll, a petys ünpiero po wysżucianii wezystkica 
rozpoczynało sly nubozesctwe. Około drugicy po potucnía trae 
ba było znów node precaé do Jesew3s Soc? zrozuniużasęźe Cyto 
to barazo wyczerpujące; ale zadowolmie i radość Stud piyas- 
ca, była wystarczającj zarłatę za conieciony trud, è przytym 
było się mZodyu, to zmęczenie nie liczyło cig. so też jaką 
moc vocniouzyci. czocyj dawała ta praca I Ledwo rozległy sie 
Głowa owangfeiii, a już jakby prąd elektryczny nagle prze- 
szedł przez ten tłuc dsbity w sali. ¿premdal to dźwięk mowy 
ojczystej. å dopiero, kiedy się rozpoczężo kazenie,to mietyl= 
ko uzlech, ale już Głośny płacz rozległ? się po całej avui, 
a były to łzy nie czasem smutku 1 blas ale radoćci i zə- 
chvybu, Ze tu na obczyźnie w zupełnie obcym sobie <rodowiszi 
usłyszeli słowo Boze w owym ojezystym jayus I trzcbo byte 
zwykłe przerywać chwilo kazanie, aż si, ludzie topszoilie 
Po amao powtáarialo Się prawie każdej miejscowoóci,gózic te- 
tie naŁożeśstwa się oGbywały, Jak nieprzepurtą Siłę wywic- 
re czar ojczystej nowy; dowóc młałem zaów w miasteczku 1G= 
traw, Słuchając Gpowledzi widzę matdega,oyapetyorne go mo 
czyznę, który bardzo pięcnie i gustownie urządza ns scenic 
ołtarz» Kyślałcu,że to ketolix i Folax, jeden 2 robotic. 
BEzonOWyChe Przed rozpoczeciem nutoże stwa praystapizem do 
niego, żoty mu zodzi,zonać,ża tox gięknie urządzenie otta- 
rza, Preckonstem się soli, Ze wówi tylxo po uieniccze te 
Teżeszył sią nojej zochwale, ic ako czonym naboże <teie 
wpada na scene młoća koticeta,caia zalane Łzeni,zapeźnie 
złaaana £ wróć szlochu zaczyna swoje wynurzenia, To tyla 
lstach znów poraz pierwszy usłyszałem kazanie w „sZzysu 057 
ezystym.Od razu przypomniał mi się aćj com ojczysty moi 
rocziee, moje rodze stwo i wszyscy moi krewni,nój sościół 
i mój kraj.inchodzę z Fozna ski go,przyszłaa tu dotąd na 
roboty, zazochałan sig w noia mężu, dect to ten aaa,ktćry 

awiał ta ten ołturzefyszłaa za niego zZanąż,ieraz nowy ¿ul 
4 Gzieci.Wąż mój jess Ma anie bardzo dotry, Ale teraz do~ 
piero, kiedy usłyszułam Słow boże w języka ojczystynmęoćcz= 
wało sig we mnie sumienie tak uwałtowiie,że dopiero beraz 
ućwiadamian socie, jakiej ja zdrady się óopuźciŁam,że 
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eprzendewlerzyian sig naszej wierze Śwe;lolaccsrodzinie sojejs 


' ktera mnie już teraz wigcej znać nie clice. Ale ja muczę to 


wszystko naprawic, niech się dzieje; co cieestte: wszyctuo 1 
mojego męża 1 moje dzieci 1 jeszcze dzić wracam do swoich.” 
Gdy Ro.cayla, ,staralem sig ją uspokoié.Thimacw2e,2e tego 
zamiaru tax oë razu wysonać nie może, Że najpieru powinna sir 
nad wszystzim dobrze zastanowić, Jctcii mąż panią naprsatdę 
kocha, to note sig do naxcłonićęże sig wszyscy rozen przepro” 
wadzicie do Pozna csiogoe Jest stelarzen, to i tan pracgł 
znajczie.adziłea jej też, żeby »iy też ucała do vkwierzyna 
do tantejszego Ezickana, ktery napewno zna krajową usta: do” 
tyczęcą małże stwaej$zozożła si; i olengiajále zarz po miej 
pr2ychodzi ĉo mnie jej maz,atoli tal nzkurzonysże nyślałeńs 
iż sin na mie rzucie Zoczął mnie oboypywać zarzutani,ze je= 
go żonę polburzyłem,która teraz chee jego i czieci porzmició 

1 do swoich powrócić, ¡opicro, kiedy spokojnie m wyjatriion, 
Ze nie ja ją podburzyłen, a sumienie w niej sły odezvalo, 
kledy usłyszała mów ojczystą, roweli rcztajać począł, A icie= 
dy dalej wytłumoczyłen, ¿e ja jej nie tylzoe nio nacłaniałem 
do opuszezenia męża 1 dzieci, ale pracciunic, odradzażen jeje 
by tego nie czyniła, us;jokot¿d sig zapełnie.isodażen jeanat, 
ze, jeżełi on naprawdą żon; kockas to niech się przyczyni co 
czo, by ona morga uspokoić Bwć coumienie. Co sic dalej etało 
2 tym, już nie niałea możliwości się przezonać;vonieważ już 
wiącej nie rraypacio ni ten dotąć rojoczać, © okużcrzyrnaie był 
wielki szpital, gdzic znajcowaji si rćvmież naai chorzy ro” 
botnicy sezonowi tyraziłea życzenie, by ich ocwióczić wyuia- 
chać spowieczi 1 uczielić komunii dw, “dales miniaturowe 
stułs i burse dla chorych, które łatwo było ukryć pod litew= 
ka jaką dałem sobie na ten col uszyć. Udałen Gig po ras 
pieryszy w towarzystwie Kksekeckercae trzeba Się byżo przed 
stawić dyżurującem lekarzowi, Jako każędzu byłby oczywiście 
vst do chorych zabronił, KseReckers przedstawił mnie jako 
lekarza 2 wachodu, który włada jęzzitien polskim, Trochę nia- 
łom tremy. A má vda się ze mną jako "kolugę" zo facku w roz- 
move O sprawach lekarskich, co ja m odpowien, ciedy pojocia 
o nich nie mamo Ale obawa noja była paonną, Kicdy zmiarkovals 
¿e to Polok, rochnął tylko ręką 1 powicezlał: "Sitte", Za to 
no pirtrse spotkała anie mize nieamodzianks, Natizns den sic 
tan na jakné Sympatyezna, przystojne pielysniarky,od której 


góy się jej ¡recósteniden, dovieduición Sig, Ze jest "ber= 
selwestser"”, Feprosiłez jay by ni wskazała, góżie dí JOlucy 
Chorey, ¿ayi deuten lekarzem ze wechotu, 2RUJECIR Paya pole 
exi i cheie2ibye ich odwiedzic. Gimiechnyta si; COŚ SZEŁnOW= 
SOs Saprowadzils anie do jacicie drzwi 1 powiscu: sibie, 
fochuffrien, treten sie ein /proczę, niech Nochwürden wej- 
ézie/. Cóż to fociwizcen mhic tytułuje 7 Takiego oareślenia 
używa się tylko wbcc księży katoliczici.iestun tys wielce 


zaintrygowany, Pyton ależ Obercehnester, ya przecież jesten 
lekarzen ze wschoću, jak siostra zrzychoczł Go tego tyvudo~ 
wać nuie 'Tochvliimden"? 'Ależ,powiada, ja wien ‚kin ochwir 

den jest”. "A ske to electra noże wiedzie 
cies, ofvisétza, je po twarzy poznaję Nociwiroene Lsłan 1: 


yyiim, “rue” 


lot pielegniarké na Grey’ Elasku. Iam często Svotykuiaa si 
Z kutolickini Guchownyai. To są bardzo mili luczie / ganz 
nette kerrunm,/.dzk nnjiepize o nich wyniosłuw BBY „10 Ged.» 
nisch tiochvifrden się nie boi, ja go nie żdraćz,awa Preysi" 
Łońć proszo się weele nie zgłuszać do dyżurujęceyo Lexarau, 
tylko proste przyjść de musie, a ja wicietność wszycczie opro= 
day, gene sq polacy robotnicy chorzy i nie potrzebuje si; 
wielcebność niczego obawiać, " Niczcetyę W przeciwienstwie do 
tej poletom życzliwej siostry, tentejui lekarze nie barczo 
przyehyinic sig Go Chorych tyci: otnosill. čyli vo WSZYSYKO 
Chorzy 2 bellongmesdéwki. Ani Słówka po ziemieczu nic znałi, 
ari lekarze po peloku, e przytym byid to vylko ioelacy rogue 
Gzani przez Niencéw. Wosne sotit wystawić, jas sic z nisi 
obchoczili nie tylko niemieccy, alc zurazen lutereey lemarzce 
To też na twarzy każdego chorego rodaze czy rodsczki malował 
Ble przestrach, kiecy zig do nich shlizytemetysicligse To 
znów jasiś lekarz i trzeba ici dopiero było USpakaguc,ze to 
kuiucz katolickie A nie Łatwa to była Sprova poniewa? naci 
luczie z za komionu nigdy «slycze inaczej nie vicziclisjas 

u satunnie, Zwłaszcza głębonie wspúzezació wzbądziła we onie 
peuna Üziewezyns. Kiedz si; zkłiżyłem do jej Mäka,tragsia 
Sig ¿az osizowy listek, buzo anio Zosztowaio,zunim ją zd0= 
łnłec uspoźoić, DE owej Cherschnester Gowiedziażen Siy,äe 
Cieryisła na próchnicy Zebre. Już trzy rezy byżć operowsna 

i to bes narkozy, irzypuszczała widocznie, de to znów jeden 
z jej katów, który ¿q będźie znów erajade Ya szezęćcie każ 


de 1ó2ko byżo zasłonięte paruwanen i stad inni ciorzy nie mot 
11 wiczieć, co Się za parawanen cziauł0, "ogles wiye 2 cala swo- 
boda chorych wysłuchać spowiedzi i wyłtonunikować» bisnarze 
proboszczem był jakiś liiszpon z pochodzenia, len par bardzo 
tity konfreter. Cickaws, że doyiero w rok: 1958 otrzymałgiue 

ed rodziny zmarłceo jeszcze krótko po I vojnie Światowej kart- 
kę, itóre de nielo wówczas wysłałes Ha tyn cheinibyn nój już 
i tak przedłużony opis moich woronaie. i przeżyć neklenbarskich 
zakończyć „"zułen, że v nastypnyn roxa jut mnie tu nie bedzic. 
extaraja Sie o to moi 'przyjaciele", Nader szczęśliw jednak 
uż, czułem 1 F.5bogi wdzięczny byłen niezmiernie za to;że dam 
nyn osi było choć ten jeden sezon nce oddać pevne asłusi Gacz= 
pasterskie naszym sezonowym wyclhoódżcon, za którzui tam w 
£rocowiaku,im sobie obcym, tax bardzo tęsknilie 


inne jeszcze vspomnicrnia z tego anta, 


Jax już zazneczyłem, la pracy Cuszrasterskie) weréd see 
zonowych wychoć-ców miałem tygodniowe tylko ¿we ni do dysro= 
zycji, a minnowicie cototy 1 nicdzicle. mezony bowlen tył 
Teac Kkażńorazowo de parafii cla prey otowwvunis czieci do 
1,5omunii ów. Jednek po Ich przyjęcia do i.komanii éweposoli- 
ten sobie raz i drugi ne pozostanie tom przez Cały tydzie., 
aby zwiedzić okalice tantejsze 1 rozejrzeć siy u tys, co było 
tam whidzenia godne. 'Jdało mi się zwieczźć poszczególne miasta 
i "exlenbursii,omersmii, ale dalej na zachóć aż do Lubeki. 
Cczyviście nie ma absolutnie zaalaru opisywać mych wraże 
oćniesionych z owych czaséwelinie słównie interesowały święty 
nie życie religijne tantejszych okolice Były one vomie s2ka- 
łe przeważnie przez protestantów. Katolicy byli tan tylko 
a diasporze, Jćerzuły mnie pięknesobszerne, zabytkowe,okaza= 
łe śwłatynie ła szmie, będące jednax w vosinóani 1 protestan» 
tów, Nic oni je jenak zbudowald i nie dla swego kult 192 Ka- 
tolicy. tedy to w Gmiętyniaci: tych tptnize zycie, był ruck, 
co dzie rozbrzmiewała tan chważu ioża, składano bezlerwawą 
ofiarą "szy Swe, wznosiły się modły Go Pozas twórcy wSzec:» 
rzeczy, Cko sachyycały artystyczne malowidła 1 Gonna bogata 
zolichronia, podnosząc zarazem duche, Fiękne obriay wzbudzały 
do pobożnych sfeitöw. Hogate i artystycznie rzeźbione i zdobne 
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ożtarze pizykuwuży Pacha, a prsece Warst rhe To, co stanowi 


że nie mre parta er asnace JJ) te ven oitmre, DAA RUSIA ft 
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protestamel 7 "en aby zmtTueć weaelkas ślecy BEetolickie go 
vocheözeria 4 katolickiego charnktem tyci gale byt geciany 
vsputrie pokryli tynkiem, poavawell 2 ołtarzy swzelzie e | 
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saty i ozioby, ozołocili całą świętynię ze weayetaziege, CO 

stanowiże jej urok 1 piekno, pozostawi tjie ją win 1 mute 
fe też pioni 2 nich sautex,chłÓdG NAT twobaę ior slim mORCH 
Sora Mesectal, aby się sau wyrazić, © nich murusy SzalełŁCie 

elo «ypeézono 2 nich Cucha, Sie EpoLyurz 

uiVĆJ Segos ausveteensse Y 206i LUELO o PA Re T nashcsnyn 

supiera, 5 chyba, jeżeli się zogoś wogole tan 2astolos 7 

bo uylio tried, Który z cieckexodcl tan praybyig sby obèj- A 
rzeé sobie joj architektoniczne wradcivoseiL.tsyt protes- 

tantom, sky się tam raz w Uygoć atugr ni dzicię;zEŻŚĆ m || 


modlitwę, ne rposiuchanie SszieE nabii reiigjiej i mais 
épicwanic giliu sabeznych pieśni, = potesótrm AŚ tak’ € 
wspanisłe przytytki ? Zo samo ¿ntanie peinialyby zwyczaj 
ne, proste vale "bethaus", io GES nes la aL@aaiernic 
Cisezyé sią należy i Opatezncici z pełni seres $2 Lalo wné 
naieży, ¿e przynajnhiej znaczna część A ch świątyń na zio” 
Misch odzyskanych wróciła do wisgeluych,prasswitjen Luis 
Stórc iu pyrzytmwóciły w cażej pełni to weniosde post arnńic= 
two, Jatie oz Loży ma GO spełnienia i Janie ia przes: sznii 
Ci, którzy je stawiali. 

Nie zawsze jeink jechesum co Merlenbarii prre w unoge 
nice - Berlin, faz i Gragi,xiedy miejscowość poiożona Lyin 
tliżej na wechóds podróżoważeń wach Dacaecin. 4% Sadek 
wróci de Folii, w to wierzyłes mocnoy Le Saty vo tauniti 
cuysto dż owierykie ę u wówczas tak doszczętnie mies 
miasto mogle jeszeze być prezerćcone Polsce, ve evel ani 
nie pogle powetuć wówczen w nojej potier To wówczas oxysto ' 
niemieckie mieste, siaze vel spory srocemt' Ludności łyd0w= | 
driej, enod ućwedus aane go rożnicziowaaia pomięćzy jeunsz 
a ¿rasa narodowością nie bylo, wozów choćzili osi 26 
wiernych poddanych króla praskiego i uensózili uyixo za 
Siencéwe ¿osiaándi y e m jak i alzie infzie; okazsia 


synigogy. tzaźnie, kiedy tędy nmrzecnoczii em,txumnie po- 
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piecząli Co nioj jej wyznawcy. Poszedłen 1 ja zu nisi.Cieke— 
wosé mnie peliza, jak onl gi, van zaczowająę,jac się soćls,ja= 
Je część oddaję swemi Jchowie, 2 góry zbznoczaą,że byłon wial= 
ce zgorszony ich zachowaniem cde w mio jse1,dokąć przybyli, 
aby uczcić Boga i si. ĝo niego pomoólić, Ich zachowanie vio 
w synagodze ubsolutnie nie różniło się od togosjaric okuzye 
wall na ulicy, w miejocecí publicznych, na rynisa, na zwyż= 
łych zebraniach awolch „jarmarkuch."wobodnie ze sobą rozyaau= 
išli, Żywo gęstykulowali, dowcipkowałi,rmiali cip. raypo= 
aniaiy mi sig wówcza czasy Chrystusowt, jasie podają mitu 

od tyn czzzłęćca Awangółiści, fFicocznie Żydzi tax zachov y> 
wall się za czasóy Ckryotusa Pana i w éwigtyzi ¿Jerozolim- 
aktie j, skoro ten cichy 1 łagoćny Ckryotav Pon zaprionęł aż 
tar £vi¿tymoburzenien, że ich ctantad wyprycził ruacajac in 
w twar2 słowa: "Nopismo jest, iz nój dom jest dora modlitwy; 
e wyćcie go uczynili jaskinią ztójców”» Nu isabożeśstwo zło” 
Żyło si. wygłoszenia nauki przez rabinu, modlitwa i océpios 
wanie jaxiogoí psaimu, Przemówienie rating byio boznńagunne, 
"ie mówił copramis o Chpystusie, bo top clove przełknąć nie 
byłby wstanie, ale to, co głosił o Log: i geto rzędach 
nad światem 1 ladini,byly tem rodzaju, że mógł jo śmiało 
wycłosić 1 kapłan Sutolicki 2 ambony. Frzyjenziażo mi s 2 
wówczas wyrażone przez Tertuliane zóanie, Że każda dusza 
luczka z natury swej jest clrzefcia sra. Nutoziast sóród 
obecnyci: nic wióziałen żadnege skupiezie,żaćnej kornej; 
nabtożnej postawy, jaka przystci colowickoul w stomiu do 
swego Ctwirey i "end, zwłaszcza wtedy, Siedy zrugaie oddać 

u awe cześć, 2udcibienic i oddanie sig Jelu. Jeden tydzic 
poświęciłem znów zwiedzeniu berlina z jego zabytkami 1 oso= 
bliwościami. I tu nie mm zamiaru opisywać Tego, co tan má- 
Człażem Íi ostądałen, głównie chocsiio si o zwiedzenie 
święty. i muzećw, źwłaszcze zalużało mi na kościele twaąlac= 
wii /Hedwięskirche/, gézie cuszpagterzer tyż wspasriahy 

2 keetloce = Polak, W tym bevien kościele zromaćziła się 
beriińsza Polonia. Ile razy wotupiien do tej ćwiątyni,za 
każdyn razem 1 o każdej zorze zastawułem Sporo »ieruych, 
zatopionych v żarliwej modlitwie, Jekić to jaskrauy xon- 
trast z konplet pustia w kościołech literckier | LUewnego 
ria idąc ulicą "Inter Cen Linden” wiéze jakiś niezwykły 
poci G. Na czele Sroczy orziestra,jakoć dziwnie uuundaro- 
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vana, Grajuea Jakas rzewną melodi; = zu orzicoura APOCZYI0 
cilica nu wer wojskowy umandurowanyn młodych mężczyzn i 
peine gripa lućzi rocmriteso wielu I pci. ytan pewnego 
przechodria, co to za zechćd, Odpowiada, Ze to jest "cil: 
zrmee", werbująca de Swej ergunizsae ji apadzyo. morainie lu" 
ezi, aby teh nawrócić, sacickawiło nnle vo. “0% anowi Low 
gfty tes aposommetei bliżej zapoznać siy z działalnością 
tej organizacji., Szedłes, oczywiście nie w wochiolzies, ale 
chotnixien, as wreszele zatrzymnłi sią przeć peu, aachen 
i Poczsli versczaé do jego wnętrzce fogzecGłew za vini i 
niebawee znulazier cię wruz z oíni w obosernej Sullebyso 
tom jmcień poćlua, w oxół Którego ustavili S2y cl umun- 
durosani nalozi ladzie, Na podiaa wstąpił pewien uiody, 
synpetyezny człowiek, umunćarowany $3 ozmacar:l jakby ofi~ 
corsiimia Ay} to najrandí komendant tej wupye +0 przywi” 
taniu otecnych poleci2 odćśpiewać zebranym kilka mm.tnyats 
rezimijnseh pieśni, którys cu éciovo wtórowuic ormiestrúe 
Fetim ów oficer adał się na mównicy i wygłosił stzasiea 

Jam jest Pebóg Tvoje Mie bydziesz ulał żadnych cuczyci! . 
bogéw przedexng". sympatyczne, Lia, ujmjące btwirz, JEGO 


i*kmioczny, czuły Głos, e Gmiede wseyuticla reecsowa 1 na 
wskras na relisijny ten ujęta treść naprewdy zrobiły złe 
voirie wredenie «a słachaczsch, io też zerg po nim Zijła- 
azali się de glosa, <tórzy miej lub wi cej adolnie wyra- 
bald owoje czezęście spowoda porsucenis swego GLTEŃZNOCO p 
wystopnego, nienorzlnego Życia 1 wieroczenie na Prawe 
dobra “drome , na drog; enoty. Pe nich zaneżwał ów oficer; 
by ci, którzy chen pójźć za ich rrzycładcn, przystazili 
do podian, na którym usiadł, wyznsl1 przeć nia vo cicha 
swe win; i apadki i przyrzekli poprawę,:3 nast pnie 
praystapili o ich organizecji. I w raęczy sanej zilkav 
obecnych to uczyniło, Gzy to jedna aczynili z «łaunezo 
ropedu, pod wrażeniem śpiewa, mzyzi i przemówieniu CZY 
też to był z góry umówiony poxa3, eby innych co Lego 23 
chgeié, trudno riecziećd, źważywszy wytuniyty cel, poc- 
ciegniecia z niemoralnego błędu 1 upnólca wykolejone 
jednostki aime teatralnego jej character, uważać by 

| można e¿zisininosé tej orzanizacji za pożytecznie Ale 
czy była i jest ona wopele potrzebna ? "szBic jest to 
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coć son olisiał '» Fröcz tego i na to jeszcze Llicaysen,se 

miaż we anie whetcivde tallo wkarcooy jakiego pobiec nove 
ulko życzyć, taak zo woaystkicgo byzen ZAGOWOLONY: na ric 
nic uarzckażcns OG żadnej procy sig nie vymeriniaiya pracy 


Jw Qaozpusterctwie było daños Pozak jego praca na tn polu 


była burdze nało uyiejmie OJO więzszość ponitentów nur 
nick uwysżeciiesć cikory, Gdwiedzenić ciorych było vyŁęczaym 
zacaniem wikaregs, taisccno przygotowywanie uå? dzicoż co 
Satromentbéw Gwe Zo tes liczyzem na to, Ge nie tas datwo 
przyjezie ma rogstante ole ze rige ce do tego Jednoż pr,” 
dzej czy później ćojldaie, tego byien peulye Chodziło ni 
tylko o to, by dokonać jeozcze tago aruglego etapu pe 


 22micrzeis A mianowicie utworzyć spółedzicżznię "nonuun"s 


¿aro taram do rozbicia owej twierdzy nienicczo=żytow 
dzicj tej Farenhauau braci Gonitzorów, Zdaważen sobie 
atoli sprawę, że do tej rozgrywki trzeba cię byczie 
dobrze praygotouace 


due zostałen watciciglon meruchonofci 


niedzielą Sxéjey (0 przypadł znów odruct w Jeżewie, 
e odpuct yrzybyłi też moi (otrzy znajoni1 ksal' ropiewcci ; 
wouesas kuretuc w | wornepead, też nie noguey uzyskać żad= 
nom protoytiay za czasów polsicieh protoczez 3 dwickan w 
Mowoj Oerkwi 12020 Pelplins i wlsary Świcczzowiii, Za CZaGÓW 
polsieiteh proboszcz w Gzarzee Choi doma towarowego Couitze~ 
ra znajdował sde seeroki plac, tak azeroki, 240 można byżo 
na nim postamić kilisa zabudowac, Cały obszar wynosił J nor 
gł. 6tała na nin drevmdana chata pod sżonianyn Gachen oraz 
masyımy chlowlite FXłażciciełzą tej nieruchomości byka nie 
jake Jénefa Termatska, stara jus panda, ulewa, cózico pa 
gnariyn zierowniiza Gzzoły, dla której ojciec nubya to por 
gaadłość jako zaopatrzenie ¿la niej. Za nioruchoność bar 
aso byzaby na rękę Gonitzerowi sę dłu leposego roapostarcia 
sig, Mozak niak tet wiedzą różzorońsość artyku Łówęże cusi2 
ade z nami wprost y ramach Swoich grandee He tę nieracho- 
moc patrzs2 połęćiiwya okien juz ed vrerega las vonitzer, 
ale niounic} Zokomie spozierułcą £ ja na nią, Latoby mi to 


włelce statoczny atut w ręce. Straszenien gp bowżem,że obokr 
ick doma ay postarimy nasz własny Con towarówy, biczie nodna 
vywrzeć na nim akattezny nacia, Sie posiądzenie yo wydawało 
ni siy jak marzonien ŚCiętej głowy, "szak w kictosent ninlen 
przystowlore Śłótno., “Line to jefinak eotrésnic, by nie vete 
czić podegrtonin plobanii, wszedłee « Kontakt Z pe Terma sic. 
Poviedelogca się of nloj, że Conither już od 10% wprost nae 
mbaje ją, by mu te posżadźość oćstąpiza, ale“ja przecieś jo- 
ko katoliczką żydem mogo Grami nie cprzadan, " Stale podnyże 
aaja proromeam, cono nabycie, coby unde skabićsile to wszysu” 
ko na próżno”, "A Lic’ to poni ofiamja ?'pytos, "dal doszli 
do sumy 9 500 mrke ale ja za żaónę cone Im nic gsprzedan”. 

"A rolazowi sprzedałaby pani ? " patan. "Czemu nic, ocjocadaddas 
byle mi tyle znpłacźł, co żyd, e był porządnym Człowickie"1". 
Tyle, co Sig ed niej coviecczialene. 

Y dnia wymienionego oczastu ci dwaj soi przyjaciele po 
obiećzie przyszli do onic na wikaryjke na rogne]. ropre= 
si2em ich nn przechadzkę przez wieś, Frzedtyn syjamizen in 
mój cały plan, a rodezas jwzechadzicj wutazujec na ten obszer= 
ny plac, tłumaczę int, Ze "güybym ja niaz ten plac w Swoin 
Roku, to już prawie że miałbym pewnońć, Ze Gazitzera z Jeńc= 
wa wyłturzymy; ale cóż z temp, kiedy ja mam płótno w kieszeni » 
Pytają mnie: "Wie nie mase pleniedzy ? “opowiadan in,se no” 
że na epłatę kontraktu i opłacenie pecaticu od nabycia nieru- | 
chomości byn stę zoby2, ole na nie męcoj. "Dobrze, oćroria- 
da kseirarievski, ja mom w Danku 3 000 szk, oszczęłności , ja 
jc stmtąd olbior: 1 tobie je przywiozge” Po nim zaraz oczy” | 
va ai; koeSwicezkovaris " A ja mon 2 006 mrkeda ed je tez 
przyvioz,.sędziese miał przeto razem 5 000 mit. (ote. 
toñe Cl al. sprawa uga," I jesscze y tym samy” ty pniu 
5 000 mr. gotóricd miałen a sicbie. Ci kockani pocsciwey 
ani nie 2a6a11 odemnie Zodnego kwitu, a tym mniej wokcla. 

Loli mi całe swoje oszczęćności wprost na słow, GE ram 
szedłem 2 pol arma oazą W portraktncjo Cd ceny nic omźcić 

nie chcleła, Kia duivdzon Się temas Untenisnt ujgodsiła al: 

na 5 COL amtenptaty, a resztę pozostawiła na klpotece t. Je 

4 500 mie po 5 Te Toraz choézilo 6 transakcję notarial. 
Adwezates 1 notoriuszon w “uiecia był nlojakl Gertig,ıche- | 
czący za Tolaxa, choć był ożeniony 2 ninia Tutorkgs Nie 
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sistes 1 m tyn wazywtkim kryć cię, bo gdyby © toj zmuierzonej 
transakcji gý coś zwęcŁała plebania, napewno wpżynęłaby na 
Vorna ica, żcby od tego zumiara odstarizs. “o tes anóvilor 
się z notariuszem, by przyjechał ćoricio wtelyu ale dy plo- 
bania już będzie rosrgiona we śnic, iłu szezęście Akaryjka 
była przybudórizą do plebunii 1 miału osobne wejicios Hota- 
riusz prayjoehak tez doplern © godzelC wisczoren. Ky2 to 
przecież czerwiec, Cały ust sprzedaży i supuna ćoxonał slic 
mięczy 16 a 12 w nocy, iopiero po północy uotatiusz udał 
sie najętę farvanka do Swicela. Y ten sposób cbalon cię 
Głościcieloa uicfic oności 2a cago pieniądze, Czyż nogun 
vówezas chat przez sen przypauścić; że to nabycie narasi 
mnie na érugoletnic, materialnie mnie całkowicie rujnujące 
proecay, urowodowane wprost wmiciciłą nionawiścię niehlec- 
kiej klikieGrunt jećnak, Ze ów don towarowy Parcnhuua oc 
brfcer Conitzer/ po trzech latach cigékicy walki Konkurer= 
cyjnej znalozz siy Już w naszych ptucie Ale o tym master“ 
nice 


założcuję * Sons's 


iajac tekaz taki stat w rotas jek Ów plac badowLany przy- 
etapiddn do aalszej akcji, a mianowicie do zażożenia 3pół= 
dzielni "ionsuf"+ I znów tacie some poufac zebranie w dworze 
yaLiszkowcsich jak przed założeniem Benku, U ile jęcnaz 
przy zazładaniu Eanisa nie spotkałe: się 2 żadnym serzöciweng 
to mój projezt o utworzenie Konsuma, jako concaurenta Coni- 
zera natunął sig z pewnej strony na zdocydowany opere ¿O 
prostu pconyn paron w głowie pomieścić się nie cuciało;że- 
by nożna wojnę kouiurencyjną wycrać z tarin potentatem jak 
Conitcere Na czele bej opozycji stanal tak praeseunic powa 
Łany nestor,ja: pelrazn Farczevcii z Delle *yraajĘC má 
kofderazovo sve uznanie Clo mego zapału, przestrze al jec 
nar przeć nym projektena "Ja szanuję zupaz i porwigeonie 
tem nzodepo vakareco, tex wywod2i2, ale w tya wypeatu Ju 
ostrzegan gtanoxeso przed pójécion za jego wunowm.Zobaczy- 
cio panowie, on tu nicecgo nic dokaze, a Lucci norazi na 
utraty, a nag na kouprenitacjęe O ja: nożna wogóle myśleć 
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o obaleniu takiego przodsigbiorotua jas ten Gon towarowy “e 
I za każdym razem, kiedy już nyćlełon,że wszystizich zdoła 
Zen przekonać, on mi całą cprauę psuł, Nie mogąc sobie ino» 
czej poredzić, uczyniżen in następujące propozycję: "enovice » 
Gajeie mi wolną rıky, abym mógł was przesonaćęże spraw adi; 
jeenak udzeZażóżmy spółdzielnię tę u małym tylso ZAKICSACe 
nicvielis narazie tylko liczbę członów. Jo oprucajo coo 
tate. Józiaży boda mał Gy ocpowieczielność również tato unas 
Sar, że rymyito każdego, który przystąpi če tej spółózielni, 
beäzie równich airoame A ja al; obowiążę tag zwerbować 
ilość członów i taisg wygozość xdzlażłówę 20 utarczy to na 
utworzenie uklepue lo,a jescli alg mio ula, to maćciuy 
tym luczion pobrane użziały i wstępne i nikt nie nie strucie 
Na to się wszyscy zgodzili, Dla anida Lydowyeh były już 
erikowane statuta, Tu ich nie byżo. Trzeba je było Coriero 
na podstarie ustawy o spółdzielniach opracować, Uatąpne. 
mznaczytem na 5 mei. udział na Y: mxriseya Odpowiedzialność 
za nicro również tyle, Liczyłow na to, że znajdą sig w 
parafii i tacy, którzy zaäcklerajg i więcej niż joden ` 
udział, Czy jednek ktoś miał jeden czy rá cej udziażówę 
przy głosowaniu miał tylxo 1 głos, Cooérizo mi o toby to 
przedsiębiorstwo stake się włacnością całej porefii,by ka 
da rodzina w niej miaza udział, Spółdzielni: miała nazwę: 
kuzłec Coneuavercin Zegenebelle” Z vicaziba v Jeżewiee 
Syd tym razen nie stawił Żećnygh przeGznóć, lo też niela= 
wen nadeszło coniesienic że sgél © JEJ gare joestrowiniu. 
1 nie, zdawało sły, już nic stonic na przeszkodzie, by to 
zapoczątkowane nowe dzieło rwzbadować daloja tryTezasen 
atoli zaszło coś tak zgoła nieoczekiwanego; uprozt potwor 
nogo, co moją cate uwag, zarócić masiaio sida ruczy;przy” 
najmniej czagowo, v zapełnie inagn kicmuiza, a alnnowicie 
na srrawę nabytej przezemnie nieruchoroście 


Nakaz rrzywrócenia garzonnianew już dame polasa_ 
glo byQł2e_ rosroiit 


Kiedy "nokyien ty nieruchonotd, Gomysiéw było dato, Y 
jakim te celu uczyniłen, ale nikt właściuej przyczyny nie 
méz odgaénaée Żoricro, kiedy przyoteriion jawnie do roz- 
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våniscia eazosonej spółeżielni, stało sio jasnya, do jaxieyo 
cela statyé miała da nierachonofí. Zo postawiło znów tę "zac- 
Ba" trójką, na nogi:landrata, proboszcza 1 Conitzera, repre= 
sontantdu treech wyznam ‚owangellks, katolika, ¿yin 5sty narecy, 
jukby nym zimierem przeszkodzić, Zbodeno zontrokt,czyby Si; 
nie «wiało go unieważnić, Ale byż Y porząćmae "Yet; Birecoho 
cic do añora kotestralnego Co tas. cool wieczystej i no 
py kabasuralmj. i ostatecznio udało in sio sot wyeryce 

A wienowiele ziriemzon:, że het przeć bardzo daunym E2asen, 
sn przyałowanego króla 4wicka, na grincie tym oc strony co- 
mitzerów byko weigbianic, do zbercjzc późmę jesżonią,ziaę i 
whoong syływała woda, ¡rie pojono stel; bycło, DE aGzżesią= 
tok lat nie byte już ani śladu o Jozisć wgłębieniu, 2 tym 
mniej © jatrime zGASKie Zresztą nio ietnianza już 2ucna po- 
trzebe poista, gdyż każda zugroca miake już aoda studni: 
lab ponpe Frics tagr Gtunizenie tarlezo M zza przy ulicy; 
przy ztórej był obszerny plac jako wiejski rynek, stuneni- 
łoby jego mipeźnc zeszyceenie. Ale tym panom, rzecz ¿asias 
choćriło jedynie o gokruysoummie mych mudurów, prawizie 
przez ofehranie mí teo czuoroboza :0zortażoby jeszeże 

tylo miejsęn, by i tak postawić tan nawet obszerny g18chię 
ale v ten sposćt Całą wartość toj pociadłości, która już 

1 ta: tyke przegłaucona, byłaby Trowie że o połowę zaniej— 
Gzonae Wytalak roewiatowy v Świeciu wezwał? gin; u vezevies 
Dy zażądała rewiucykacji tego pałuka, Tolacy v niej mieli 
jodon clos viskouoñeí. Prey glocovania właźwio tyn Joćnym 
osem wdykczości przeszecł wnloses wyealatı powLatows 06 

A tym, który “ope oohy liz ezele na moje niekorzyść, byt nic- 
jaki Gackowszie Był to ćrećniorciny sęsiacujący z amigiej 
Strony 2 comun touvaroroóm Conitzerte Te pestapienic ze 
strony właśnie togo Gnekowskiege byte “la anio praykry 
niespodzianky. Pozas i w tyt roka młażen, tya ragen tyłizo 

2 chłopców, których, mine, Ze mialem nało czamı, « całym 
pośrigetnies i zupełnie bezpłatnie, jet perrecdaich, przy 
sotowyuolen de Grugiej klasy gimnczjalacje dednya z nici. 
byż nie joli Bettyma, syn uboriej wievy, a med to ułaćnie 
syn osmeo UwierikieĆ0e "10, że Ten ojeiec Odpiaci1 mi 
taką niewózijeznością, nauky z nimi uontynmaowałen Caley. 

A kiedy mi te zostalo uniemożlirionc, octazen ich co Li= 
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zwykle wieczorem, kiedy ludzie po pracy zwyile jug byli u Sdo- 
bic w Goma, jedne niejscowość po Gruzżiej. Ti lifmy zc sobą Tor“ 
malarze przystąpienia jako członek, kwitariusse,no 1 woreż do 
ieniędcy. Kto BóRŁ, OĆ reza Iłaclź 3 mig, votepaceo i 10 arte 
na udziuł, a Kto nie nlał,nósł je później wrłycić, Dak otago- 
limy w ciagu Z mieci,cy dom po ósi i to tylko 5 orar 
czyartii, inne (ni botiem były przeznaczom na Meiclenburiilg 
Leoro win tylio rezescio, Ze ten I ćw, tect 1 owl nieli oĉ- 

przystarić ño ńspózózielni, te już Gulsey ciąg poszecł 

rane wipreccd. Lezuitaten naszego werbansu byte okeie 40 
czlonidw 1 około 20 000 mk.ż nacsłułów.Jtnioważ każdy cito” 
nek ocpovizóni jeszcze na tę siną Kwotp, ile wyuesil uldsial, 
więc ucgliimy ns take sama sumę Zadciągkąć pożyczzę 2 VaL 

MIOWOZOe jąc Go dyszozycji okozo 4 UGO mts gotows. pio- 
na było już z takim kapitałem cos respoczace 


dowe uderzenie ve mue. 
Z0ka2 WSZELEICZO DAUCZAAg 


Juiz już goprzećnio podaier i w tym raki pryyotowywużce 
choć tym razem tylxo 2 chłopców do drugiej klasy gimnazjalnej» 
Choć nadmiaru cza nie ninien, jecnak 1 te resztki czasa poe 
ćwlciłeń jak najchętniej tej,jak wredaden,wilee użytocznej 
sprawic, nic mogłem przecież zgoła przyruścić, by so w Czyn= 
kolwiek rolidoweé sogło 2 nazg SZKOLNĄ Pazar chaopey uc 2:02” 
czuli resztlarnie na naugo szkolne, tylko w czesio mlnym oc 
lexeji szkolnych, przycłodzili do meto us lezejo. śreszią praké’ 
tyrovsior to juź cawarty rok 1 bez preesaxcé. 42 bi naroz 
atrzynuję of nicepekteratu szkolnejo przez Landrstur; w wicci? 
caimz wsm:lkiego prywatnego maczania povmiujecy się aż na 
Jai of er szkolne e det 1,211) 2 vedai sadra 
Qajeey mi 100 ariteiraywny zu każly prackraccagucy aia vy” 
padete ¿miis rzech, Ze w tyn gacccle uyutuciono vrlzo jedne” 
go ucznia, sinnowicie Settyny, nie wspomniano and ciómmien 
o tym ¿rigán, Gackowskin.e Rialo to wicocznie związik Z Ua” 
cherką, jaka zaatosowamo w stosunitu Go Tacuerario 53by ‘0 
skusulć do sprzeriewierstwa, datyenaiast udałem sig i w tej 

fazie Go moich adunkatéy w Grudziądza, Céwlaceayli mi jed= 
nax, ŻE u tej materii nic mi roraczić nic nog, Gdyż w Fru= 


sach nie na żadnej ustawy szkolnej, a si tylko trare Chalver- 
oránangen /rozporządzenie szkolne/ „ Kaćzżli mi, żeby sig U 
jazicyjo nsuczyciela o nie postareć, rewię nauczyciel 2 oxżo” Í 
licy Gabrych pożyczył mi rzeczone rozporządzenia, Które of | 
a do z przestadiowszen, a byżo ich dość gruba xeinga,bo roz 
porzećzonia szkolne oć przeszło LO. bat 2 to, co aykrylen 
Watsaywako raczej na całzowitą bezzoćst wmnoaté CALE BM SZALACe 
4 młanordcie znalażłen tam nastepujące rozpornzączenie: "Gulale 
liche sinë Zr bcffnigt za erachten Privatunterricht au er- 
$eilen.Sie badflrfon Gaza keiner besonieren „rlawniss. de 
branelien ihr fomoben nur der Ortese'albenłfrde uitustci len 


fbąchowni m aważuni za uzdolnionych: 30 tigielanin prywzuyne- 


go ntaczania, die pobrzsbuje do tege sacnece osobne(o pozwor 
lenie. age je@ynie obowigzek donieść o zanżarnze tym mic Jaco E 
sej Wals? sarolne¿/. Aha, Donya on sotit, 16 ¿la tego ten | 
akaz, ponieważ nie coniosien o byt “o inspersoretu gzzolncjoe Ik 
seba przeto te nazrewić, Podajy więc ce ins ektorata szcole AE 
Mero doniesionie e ayn zamiarze, W odpowiedzi na to otrzynaj, | 
mandat karny ne 100 ark. greyeugwegl. w raris nie ożności 
wpłacenia na 10 dni areaztu. Co co licha, myöl,,na Jakiej AM 
tedy podstawie ten mandat ? Nie płacy grzywny, niech „nie 
zaaresztuje | To przynajmniej troch, hałasu po aazotoci nam 
azych narebi ! Satomiest odwożajy wig CO Wyższe y instancjia, 
do rejencji 4 Evidzynic. Ta jeimk ceuosl, Że mancat zarny 
był skuseny jar rówmicz satas nmıezaridä, CC TOES orzeczenia l 
zwracam 240 de ówczesne © ministre ofuirby, tarsano aćaję | 
Sie 2 tym de ksarrałata Ptychł2 w Berlinit, «tory bys prë- 


zeven volsie jp “ola sejmowero w Berlinie, Proszec © è iin- | 
tervenes; w tej sprawie u ministre. TOroni ni ořwrotnigt,że | 


4 ministra nie wskórać nie móćjł, U mipcayezasite też otrzy= 

más 2 danian ministerium cisno następającey treści: ' Naci 

PeYfune cer Verklilinisse sind wir nicht in der „a Ihren \ 

Gesuch we Aufhebung des gegen iie erlapsqagn interrici: ts 

verbotes stattzageten". Mo i popii. » 7 te, nn 

godess acawcjł zostały mi znisrezone, fie EEE GOSZO! 

Ry oćnie Gwmac z nich, Vevywisele, Ze swig zeprzicutaé mie 
| mióżem tę tyle zaóorolenia mi cajees pracy, gy? stałe by- 
łem invkeiloweny, choć już byte» i w innych parefianeche 
| ikke osoblimmid podaje jesvezey ŻE neuczyciel vengitery ul 
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wiec, taki, jaxie pt Y winénie pragnelie Ubwaroie sxi | oe 
pre jektowaiifmy na ostatnie dni pañézieraldia, kiedy juź poces 
ną wrsocać nasi seżonowcy że zacindu na zinowy pobyt do oj” 
czystych picleszy. Yo przybycia zierormiea zubrzlismy cię 
co zamćwieł artycałów poszczególnych branż, Loxonywaly sia 
one w wiiceryjce. Postanowilliny utrzymywać tylko trzy bran= 
46: towary Żokciowe konfekcja ngeka Ł danaxz oral obuwie. 
Lek awe y jai łatwo cźłowisk dostosować si, wile 00 OŁIEEDJYe 
e treaio dhage, 8 już zgrubsza zannaken sio z aziedziną 
zapiecką Moglen jus z łatwością razróznić jakorć towarówy 
szuiowszy yn tyllo w rec, 29,02 uć Sie z kdmilauczją kupiec- 
wą, 2 cenami 1 tods Firmy hartornc oćnówiły peczetkowo 
przysyłek zaaćwionyci: towarów; demagajec Siy wpicrv nadc= 
słaniu (otówki, Byte to pramiopoćcbnie aachinacja vonitze= 
pas iżedy jednak na wsnystule zamówienie otwzynały plz nas 
przód gotówkę, bórazu zmiękłyę zarzucając nes urrost swymi 
ofertami, Kiedy już wszystko została należycie nr, Jotowanegę 
nastapilo przezennie dokonane potiwiecienie loksiu,a hast qe 
nie w eniu 27 paldedernitka 1307 rok. jem otwarcie. Tu sig 
dopiero okazały Codatnic ara ic} przeprowadcse:m | propagandy 
informacyjnej w xo2dej roczinie z osobno, ludzie już við- 
Gzicll, że to ich własna korzyść wymaga poyaersaia takici 
instytacji, ztóra jest ich wsyölng własnością, *0 też na- 
vływ klienteli był vielki, a den towarowy Gonitzerów świce 
ciz pustkani. Cały jego personel powchocził ne płaski dach 
maici, by patrzeć, co się dzieje. „tedy roznocs.1a się 
podstępna valia konkurencyjna. Kupiec konun” nóg? 20436 
wiać interesa mioeńzy członkami. Conitzer aacsyłał "isc 
swoich zaufanych ,nieczłoniów, no 2uitup towarów w -„onsuałe 
yo to, by móc następnie demineżonować go a viladz. 020 
tym reuceli no epraecdal t.zw towary eteplowe „jak tante 
gıdtna,barchany, perkale i tele niżej ceny xupne. 1 na 

to była mins. Zorianizowaliśmy cały zepół równie zaafce 
nye, xtórzy te towary wykapywali 4 dasvarezeli spółcziel” 
ni, która je nastspnie klienteli zo tej smej cenie od- 
dawała, £toii nie długo dumnym mi było cieszyć Bi: povodz:= 
nion naszego z tazin trudem Stworzonczo rrzeć sł „biorstwäe 
To, Czego Sig od cowna Już obaviazen, miało nastanić Tyci= 
lej, niż przewidywałeie 


— 


„ojo vraepievienie i na domlar dokąd 3 


mm er Z M 


srakodjie Łzy ir), Waritcuem. _ 


Przy sovca pazćziernika i z początziem listopeda 2350- 
wo nasi sosonowi robotnicy wracali do comas % zwizzku z tym 
przzycęnocziii oni również. Licznie do SETAS Spowieczi 
4 korunii św. Zo tes kaldy dzie  xontosjonał byż vürost 
oblegany. Jex już podałam, główny ciężar uradał ma wixure- 

oe Hie puniętam, czy to tylo 14 czy 15 listopióz, po wyżu- 
chaniu ostatnieco penitente i wysonaunizowania wyci ICAUNYCL: » 
ersean do siebie 1 widzę urzęcowy List 2 relplinme. vrs Gie” 
dal y o on Oxnacsa, Ctrierom go i stwierizan ku memi naj-> 
wiexs coma przerażenia, Że jako nową zlacówię wyemaczono mi 
ieżyn, sKkuratnie wężyn 1 „prost oszozomiony ać Jo się do 
plebanii na śniadanie i staję jax wrytye Fri, Warischen care 
tonie we Zzuch. »zloche GŁOBNO+ Fyran,co JEJ jess 7 A ona 
sziocnając tłumaczy mi, Ze to moje preeniesicnic jest esse" 
den jej Zu2. "I mażiało Go tego cojeć, tak wywdziła,a ja 
tak często err Aaplanchen przestrzegukam,acby (al spoxój 
tom baukowi i tera nupcowiokierx Zaplanchen mnie nic usta» 
chał, 4 memu bratu tes tak bardzo żal, że Sig ma rozstać 
2 herr dapdiaenchen,be mój brat by2 z Derr feplanenca tak 
bamizo zadowoloay, bo herr siaplanchen zawsze szedł brata 
na rekes 4 przecież mój trat Sak czysto jeździł do Pelpli- 
na, oby er Kaplarcıen brać w obrasos Ade niech lerr naplane 
chen jeszcze nie pokuje | Méj brat podejmie Jessica ostatai 
“rok i pojedzie Go Pelplina, by herr taplanchen méta jesz- 
cze nadal ta pozostać”, iu chwilg po prostu 231417100 
Jn ich tu possdzar, że to oni ułażnie srovocorali to noje 
przeniesienie, a tu ¿risiarieciion wylewa aitentyezne, 
rzęsiste lay, zanosząc sig wprost od piuezu u powodu me ¿o 
przeniesienia, a ke Burtsehix chee jeszcze pocz jale stim 
nia u Sieday Biskupie fe by errei tan cofnicto ! “ul po- 
ceqtem sobie czynić wyrzuty, że ich nicolusanio posędzałen, 
i ponyéiec, że całe to zachowanie cię śri.sariechen było 
jegynie Gobrze vyrożysowaną komedię, aby tylko nie dopuścić 
do posedzenie ich jako spreuców tej transloxacji. ro tes 
rl isriechca dosć rychło przestała ronić kroxzgcylows tuyo 
¿si godny braciszek ¿azoé następnego ania nie sojcciał 


południu 


do Felplina, sle za to nasi ludzie widelsii go so 
u lokxala ypozgizowsziczo w towarzystwie Unniizern, gdzie we 
wesoły: nastrcjo trgeujec sobie zreyj” mie edeliszzmei wi~- 
docznie obleweli odniesione node ng mryciegteo, I zdawać 
Sie im neprawic mogło, Ze micli słuszny povés da maensnsso 
midewolenas. Toraz i bane iudowy I rangan 1painice. 1. fede 
jako obro ca zagreczene) nienczyzny znajdzie wärisczne uzn? 
nie u rzędu, który m się odwóżięczy obdarzcrien (m uprag= 
nionyn probortwen w wikan mieście, nożliwi W Gana y 
co byte stazys marzenien Uri. “isricchen, © Coniteer pozbę= 
ézde si) SEC nutreuneen zonearentas Ale, joc siesi NAGO 
ladowe prayestewie, "ezinnick stiiels, a Pebig KULE nosi"a 
reló omise zunien Jezewa gojechałen 3 wizyte pożej maj ra 
do were pmzyjzeiria, nas molorvario JĄ w Feii, i do nego po” 


zrzedniejo probausczt, KBACYTY * Proyfinit, Ten ©: 
złeGy opoujedziełem mt zachowanie sic Friaforicenon,cał oi 
tarie meinig trefne określenie ich oscborofci: nich 


er 


to syike wszystko cbłude 4 fates, Fe łu sie, trzeba wice 


tatnig 


een, 


Czesu wisérie co Lążęna ? ji 


Lauiyn to postroci nietylko niocye: wikarych, ule juž 
newer klerysćw w Deminarium Lusicht je euceuie- irózičċý, 
cylke mie ĉo Ladyna, tara byża ogólna e tog plecowce AV oz 
proverucioj opinie, Powodo te xo tw; de ziejscowesć tu 
był: wówcuws odcięta zapeinie oc éwlatae Nagblize2zs stoc¿a 
kolejova Cheints, byłe odlecze © 22 clo. plobanii panowa- 
ły vytosuwii nicinnints śuczeeny Trokoszcz, sehorowmy Lim 


ef 


rusze, ocsosiz sly 2 wielk, zpydaiitwościę i sośejrziiuwob= 
cie w stesunku do KAŻESZO wir O0. Nie unoażż, Seby viri 
ry małuzpłwicz sit tovarzysno uczielnz w varafid.rode,¿” 
vgewsz go Sorin e knowużie przeciw nieu Ln be. ylcory, 
nirehege sio nureżać prehegec.owl, by2 scammay 23 cztery 
ściany plebanii, a ta ponowezża aGnoGTera pory ura ioana 

i nieżycziiwa., 7 te o ponoć utikurzy, Których tom fotad 


tadga Fiumipież josyłuł ny usużuti te za przeniesienie kap- 
ne d jak tylko mogli, stumtęyd uciezelii, Wi; poprzeć nit 
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Na to ks.Biskup nie mógł znaleźć innej odpowdedzi, jak tylko 
tę: "Ja,ja, całunmiarę audacter,semper aliquid haeret" /Oczer- 
niaj odważnie, a zawsze coś pozostaje/. Jak w świetle tym 
wygląda sylwetka duchowa ks.Burtschika ? Aby siebie uchronić 
od odpowiedzialności w opinii publicznej za to, co on sem 
nabroił, wolał mig obciążyć swego bisxupa. A komedia płaczą- 
cej niewiasty,jaką odegrała Frl.üariecuen, miała to samo na 
celu. Dopiero za czasów Polski przypadkiem tylko dowiedzia- 
łem się, skąd wyszła ta ówczesna korespondencja pelplinskie- 
go "Pielgrzyma" i "Kuriera Poznansxie go". Opowiedział mi to 
ks. Firzyn, ówczesny proboszcz z Okonina pod Grudzigdzem,ze 
to on będąc wikariuszem tumskim w Pelplinie wraz z Owc Ze s— 
nym profoseniniarium Duchownecho Ks.Dr.Czäpla, byli jej 
autorami» 


wyjazd z Jeżewa na nowa nlacówkge 


Filno mi było, żeby jak najrychlej wydostać się 2 tej 
nasiafmiete] obłudą i fałszem plebanii. Jednak taka trans- 
lokacja już sama w sobie była pewnegó rodzaju udręką i do- | 
tkliwym obciążeniem juz i tak skromnegó budżetu wikariuszow- y 
skiego. Władzę Biskupią taki dekret kosztował tylko 10 feni- i 
gów na opłatę poczty, ale zgoła inaczej miała się rzeez u wi- 
karego, Tenże musiał pokrywać z własnej kieszeni koszty prze- 
prowadzki. A były one nie tak znów nieznaczne. Nie dużo tego 
byżo, ale zawsze stół,kilka kszeseł, kanapa, brurko,poeciel, 
łóżko, szafa do rzeczy, książki itd. A to wszystko trzeba by- 
ło zabezpieczyć na transport kolejowy i top. Nabycie owej 
nieruchomości i zaliczki procésowe tak wypompowały mnie z 80- 
tówsi, że z biedą tylko udało mi się zebrać potrzebną na 
przeprowadzkę gotówkę. Na parafian jeżewskich moje przenie- 
sienie przygnębiające wywarło wrażenie, W moim przeniesieniu | 
upatrywali oni dowód, 2e Władza Biskupia jest moin poczyna- 
niom przeciwna, co wywołało u nich obawę o lòs powkofzonych f 
Spółdzielni. A nasi "przyjacielet skwapliwie skorzystali z 


— Oza 


— 


lo "Pielgrzym" w Pelplinie do wystąpienia przeciw tej: wro- 


tego, by ludzi odpowiednio o nastraszyć i urobić, co zmusi- | 
giej agitacji zapewnieniem, Ze ani Bank Lydowy ani Kupiec 


E A 


Konsun bynajmniej nie upadna, a przeciwnie pomyślnie się będę 
dalej rozwijać i wezwał ludność do popierania tych wielce po- 
żytecznych instytucji. Na wielce dziwaczny, ba śmieczny po- 
mysi wpadła Frl.leriechen, by “mie odstraszyć od przyjazdów 
do Jeżewa, | 


Nordercze plany Frl.kariechen, 


Frl.liariechen, która przecież po nadejściu z Fełplinakkik | 
tak rzewnie opiaxiwala rozstanie się ze mną, swój "przyjazny" 
sentyment zauieniła po mym wyjeździe na fanatycznĘ wprost 
nienawiść ku mnie, Chcąc anie odstzaszyć od tego, bym się nie 
odważył kiedyxolwiek pokazywać w Jeżewie, rozg ‚iaszaza, pokazu- 
jąc przy tym autentyczny rewolwer w ręxu na wszystkie strony; 
że bezlitośnie mnie zastrzeli, jeżeli mnie tu jeszcze raz w 
Jeżewie spotka. Naiwne to, a przytym na wskroś przewrotne 
stworzonko uroilo sobie w swej ndagownicy, że się tej mor- 
derczej pogróżki ulęknę i więcej do Jeżewa hie pokażę pozo- 
stawiając jej zacnemu braciszkowi i jego spółce wolne ręce, 
Ale jak to nieraz bywa, od pogróżki do jej wyxonania to jesz- 
cze długa droga. Prl. Mariechen miała sposobność spotkania 
mnie i po moim przeniesieniu do hazyna co tydzień w Jeżewie; 
a bynajmniej swego morderczego zamiaru nie wykonała. Te nie- 
samowite pogróżki Frl.kiariechen, tak szeroko przez nią kol- 
portowane, rozeszły się daleko i szeroko*i dały temat do roz- 
naitych dowóipów i złośliwych uwag pod jej adresem, I tak 
ks.Sychowski z Boleszyna na pytanie, Czemu ona tego swego 
planu nie wykonała, odpowiedział, że ala tego, ponieważ nie 
miała pozwolenia na polowanie. Bardziej drastycznie wyjaśnił 
to mój dobry przyjaciel ,ks.Masłowski, a mianowicie w ten 
sposób, że Frl.liariechen razu pewnego, spotkawszy ks.Dew Je- 
żewie, chwyciła za rewolwer, aby go zastrzelić, ale nim te- 
go zdołała doxonac, już wystrzeliło, ale nie z rewolweru, 

a u niej samej. Aby się uchronić w jrzyszłości od podobnych 
nie bardzo przyjemnych "wpadunków", zrezygnowała raz na zaw- 
sze 2 tego rodzaju zabójczych zamiarów, I w ten sposób oca- 


laien, 
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Na nowej placówce w Łażynie, 


Spostrzeżenia moje; poczynione po moim przybyciu do Łążyna, 
potwierdziły to wszystko, co poprzednio o Łążynie słyszałem 
z opowiadań, Sam wygląd plebanii zaniedbangj, o Częściowo 
opadiym tynku, wewnątrz również nieodnawianej, robie przygnę- 
biające wrażenie. Froboszcz miał wygląd człowieka schorowa- 
„n6go, o wychudłej i pożółkiej twarzy, okazując się przy tym 
zgryźliwy:, uszczypliwynm,nade wszystko podejrzliwym. Miazo 
to prawdopocobnie duży związek 2 ¿eso chorobliwym stanem. 
* rozmowie 2 nim przekonałem się, że żaden 2 moich poprzedni- 
ków nie był podług jego gustu. Owszem, o każdym wyrażał się 
ujeunie. Z tego wnioskowaiem, że i ja w oczach jego ¿aski 
nie znajdę. Jak się później dowiedziałem, był on Swigcony 
poza granicami Prus; w Bawarii, JEko,, 28 święcenie jego 
przypadło na czas kulturkampfu, kiedy seminarium duchowne 
w Pelplinie było zamknięte, Musiał też odsługiwać wojskowość , 
gazie sig dorobii rangi oficerskiej. Nazywaz się Szopieraj, 
Czyż sig PAGS de po za tym, że mówił po polsku, żad- 
nych ujawnien Gucha RQ 260, er Mic ones na zewngtrz nie 
okazywał. Wszelki qe organizacyjny ze strony polskiej go 
za kościołem uważał za demoralizację ludu, buntowanie 80. a 
To tez i to, co wyczytał o mnie w gazetach, nie bardzo | 
na jdowało je go aprobatę. w kościele, notabene pig«nym | 
en dopiero coś w latach 1598/99 zbudowanym, upatrywał 
on jedyne pole działalności duszpasterskiej. Poza przepisa- 
nyai nabożeustwami w kościele, nie było jednak żadnych ob- 
jawów życia religijnego, a broń Boże, żeby wikary chciał je 
w czymkolwiek ożywić. On sam, mimo swego złego stanu ZGTO- 
wia, był czynny w kościele, Odprawiał na przemian sumę W 
niedzielę i święta lub wygłaszał kazania, na które się zaw- 
sze starannie przygotowywał. Słuchał też spowiedzi, Fonie- | 
waż parafia była nie wielke, liczyła okozo 1500 dusz, więc 
w tych warunkach pracy w kościele było nie duż , tymbardziej, 
że praca duszpasterska nie była tak intenzywna jak obecnie, 
Do parafii jako filia należał kościół w Bierzgłowie, oddalo- 
nyf jednak tylko 2 klm.od Łążyna. Odprawiało się tam co nie- 
dzielę i święta również nabożeństwo; które unie przypadało; 
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Kiedy po raz pierwszy przybyłem do zaxrystil w Bierzgłowie, | 
stanążem jak wryty. Ten kościelny, usiugujacy przy ołtarzu 

i ubieraniu mnie do Mszy św., to wykapany Judasz, jakby Żyw- 

cen wyjęty z ostatniej Wieczerzy Leonardo da Vinci, a był to, 
jak się dowiedziałem i sam przekonatem, najpoczciwszy czło- 

wiek w Świecie, 

W plebanii oprócz służącej jako gospodyni fúngowalo 
jakieś młode dziewczę, krewna x3.proboszcza. Była to prosta 
dziewczyna ze wsi, ił plebanii więc nie było nikogo, z którym 
by można rozsądnie ń poważnie porozmawiać, Ale i poza pleba- 
nia w parafii nie było domu, w którymby istniały warunki i 
atmosfera wzajemnego zrozumienia się i szczerej,otwartej wy- 
miany myśli, Zresztą ks.proboszcz krzywym okiem patrzał na 
przestawfanie wikarego w jakiejś rodzinie, Nie istniało w 
ten sposób żaóne kontaktowanie się plebanii z parafiahsni 
poza kościołem, Sąsiednie parafie byzy dość odległe i pro- 
boszczami w nich byli starsi księża, z «tóryni trudno by 
było znaleźć mzodenu księdzu i wspólny język i wzajeunie 
zrozumienie się. Pokój miałem na strychu, dość obszerny, 
ale strasznie zaniedbany, tapety wypźowiałe, archafliczne, 
miejscami odlazłe, podłoga dziurawa,okna pojedyncze ,niedo- 
mykające, piec stary, xiepsko ogrzewający, wszystko to razem 
składało sie na ponurą całość tego mego obecnego miejsca by- 
towania, Ale to jeszcze nie wszystko. Plebania stara, zbudo— 
wane była z gliny zmieszanej z plewami t zw.pacy., taksamo 
i wewnętrzne ściany mego wikariuszowsziego mieszkania, 

W tych ścianach potworzyiy sobie myszy prawdziwe tunele, 

a zwłaszcza w nocy wyprawialy istne orgie gonitwowe „którym 
towarzyszyły niesamowite piski, co mi w nocy spać nie dawa- 
ło. A rady na to żadnej nie było, bo, żeby je stamtąd powy- 
kurzać, trzebaby chyba te ściany porozwalać, Po tak ruchli- 
wym i czynnym życiu w Jeżewie czułem się tu zupełnie osa- 
motniony, opuszczony, jakoby we więzieniu prawie, co czasami 
goprowadzało mnie do prawdziwej depresji duchowej. A kiedy 
na domiar uprzytomniałem sobie, że tam rozgrywa się zawzięta 
walka w celu zniszczenia tych dwuch instytucji,co mogłoby 
doprowadzić do ich upadku, a ich członków, których do nich 
powciągałem, na poważne straty materialne narazic,to wprost 
rozpacz mnie ogarniala. Rzucałem się wtedy na łóżko, rzewnie 
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płacząc jak małe dziecio na postawienie mnie w takie położe- 
nie. Ale trwało to tylko chwile. Każdorazowo po takim Zaga- 
maniu się psychicznym, zrywałem się na nogi i ślubowałem 50- 
bie, że nie dam upaść sprawie. Komunikacja kolejowa była jak 
najgorsza., Najbliäsza stacja kolejowa była Chełmża,odległa 
przeszło ME kim.Laäyn byż wówczas naprawdę jak gdyby świat 
deskami Arity. | 

W Łążynie mieszkał niejeki Kosiński, starszy kawaler ,po- 
siadający xilka morgów ziemi, zgrabnego konika i powózkę; 
który mając mało roli chętnie dorabiał furmanieniem. Z nim 
od razu wszediem w kontakt i zawaraem 2 nim umowę, Że raz 
w tygodniu będzie mi dostarczał furmenki na stację kolejową 
i z powrotem. Oczywiście musiażem za te podróże płacić i to 
grubo płacić, wszak tracił ten człowiek cały Gzien. Nie 
opłaciło au się przecież na odległość oh kin. tam i z po- 
wrotem dwukrotnie w A ie aniu tę samą podróż odbywać; 
bo stanowiłoby to razet 80 klm,, więc pozostawał na stacji 
przez cały dzień. Opłaty te przewy2szaly właściwie moje 
możliwości finansowe» Miałem oczywiście prawo do zwrotu 
tych kosztów, ale w 4£ Spółdzielni był każdy grosz po- ` 
trzebny do walki konxurencyjnej, z tego powodu też i za- 
rząd i rada nadzorcza pracowały bez wynagrodzenia. A ja 
również chciałem dać przykład poświęcenia się dla dobrej 
sprawye Rzecz zrozumiała, że dle mnie na wiasne potrzeby 
już nic amic nie pozostawało, a miałem jeszcze przecież 
i ten proces jeżewski na karku. Korzystne dla mej sprawy 
było to, że parafia była niewielka, W powszednie dni nie 
było awykle żadnego zajęcia, Była pora zimowa, nauki przy- 
gotowawezej do T.komunii św. nie było. Najwyżej mogło cho- 
uzió o zawezwanie do chorego, ale wyjeźdżałem każdorazowo 
rano po odprawionej luszy £w., a wracałem krótko przed 
12 w nocy, Więc, jeżeli zgłoszono rano do cnorego,to po- 
prostu w tym dniu zeniechalen wyjazdu. To teź odnośnie do 
tych wyjazaów nie spotykaiem Się Z żadnym sprzeciwem ze 
strony proboszcza, 0 ile dojazd do kolei «la jej odlegioé- 
ci był uciążliwy, sama komunikacja kolejowa do Jeżewa była 
bardzo dogodna. Tylko w tym bieda, że w ten sposcb nie 
było czasu na posiłek. Czasami coprawda w Jeżewie poczę— 


stowano mnie podwieczorkiem, ale często nie było ó na to 
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czasu; to też przestawać musiałem tylko na tym rannym piebań— 
skim śniadaniu, a po powrocie koło północy całkiem wygiocnia- 
ły i wyczerpany musiałem się kłaść do łóżka, ale przy tym 
każdorazowo pokrzepiony i pełen nadziei wracałem do domu. 
Sprawa nasza bowiem rozwijała Sig pomyślnie i rokowala jak 
najlepsze nadzieje. To doprowadzaio naszych przeciwników z 
ks, Burtschikiem na czele do niepoczytalnych'wprost wyczy- 
NOWe 


Wprost nie do uwierzenia, a jednak prawdziwe. 


Doprawdy, że truune jest do uwierzenia, af jeszcze bar- 
éziej do wytiumaczenia stanowisko, jakie i nadal zajmowała 
plebania jeżewska w stosunku do nasżych instytucji,a żydow- 
skiego przedsiębiorstwa. Tu sami jego parafianie „katolicy, 
instytucje, które sq wyłączną własnością parafian, zysk 2 
tych przedsiębiórstw płynie do kieszeni wyłącznie parafian 
- tam sami Żydzi, bogacący się kiwawicz jego parafian, 

a ks.Burtschik jazie stanowisko zajmuje wobec jednej i dru- 
giej strony ? Otóż ostentacyjnie bojkotuje Konsum, a jawnie 
popiera Conitzera i sam osobiście czyniąc tam swe zakupy, 
jako i caía plebania, Tak sobie znienawidził ten cazy gnach, 
gdzie się znajdował Bank i Konsum, że 2 dalexa go omijał, 
nawet za niegodne $ uznał, by pójść do niego z koleda. 

I czyż ze strony tych instytucji ku niemu wychodziły jakieś 
urazy, jakas wroga przeciw niemu agitacja ? Absolutnie nie, 
Zostawiano go w zupełnym spokoju. Powodem jego nienawiści 
ku nim mogło być jedynie to, Ze’to były instytucje polskie, 
a tamta, choć żydowska, to jedaśk w każdyn'razie niemiecka, 
Parafianie, jak przystało na dobrycn katolików, mimo wszyst- 
ko szanowali jego godność kapłańską, ale zaufania i posłu- 
chu poza kościołem absolutnie mu odmawiali. Jedni« to, co 
powyżej podaję, blednie jeszcze zupełnie wobec dalszego 
jeszcze wyskoku pod tym względem. Mało, że sobie i pleba- 
nię oddał na usługi conitzerowskiej reklany, to jeszcze 

i kościół postanowił do niej użyć. A mianowicie strzeliła 
jemu czy może Frl.Mariechen myśl do głowy, że, ponieważ 
kościół parafialny jest za ciasny dla tak znacznej liczby 
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dusz parafii, trzeba by pomyśleć o jego rozbudowie. Ta po- 
trzeba oczywiście istniała już od aługiego szeregu lat, zna- 
mienne wielce atoli jest, że dopiero obecnie on na ten po~ 
nysi wpadł, Bądź co bądź postanowił zbierać ofiary na roz- 
budowę kościoła, Przecież najwłaściwszym mie jscem do zbiera- 
nia takich ofiar mógł być kościół przez umieszczenie tam 
odpowiedniej skarbonki i plebania, gdzie parafianie najchet- 
niej byliby 's«ładali swe ofiary na ten cel. Jednak taki spo- 


sób zbierania ofiar na powyższy cel "nie był po myśli ks.Burt- 


schika. On to inaczej urządził, A mianowicie sprowadził kil- 
ka ‘skarbonek. Jedną umieścił w dómu towarowym Conitzera,dru- 
gą u swego przyjaciela Wonsikowskiego, wiasciela restauracji, 
a trzecią u poBoruckiej wdowy, która posiadała skromng ober- 
żę z kolonialka i wyszynkiem i to ogłosił z ambony. Zgłosił 


się tez o taką samą skarbonkę dyrektor Banku i kierownix kon- 


sum, ale spotkali się ze stanowczę odmowy ze strony pro- 
boszcza. Na ich zapytanie, dla czego im odmawia, odpowiedzi 
nie otrzymali. I potym parafianie byli świadkami ,jak w pew- 
nych odstępach czasu publikował z ambony,ile złożono w ka2- 
dym lokalu. Oczywiście u Conitzerów było zawsze najwięcej 
ofiar, tylko pytanie, kto je tam wkładał. Sprawa ta głóśnym 
echem odbiła się w prawie polskiej. Ke.Burtschik atoli już 
tek dalece zabrnął w swych Zapedach ratowania zagrożonej w 
parafii niemczyzny, że już zatracił zgoła wszelkie poczucie 
i zrozumienia dla tego, co się godzi, a co jest gorszgce i 
zdrozne. Nic to jednak nie pomogło. Bank Lydowy według ogto- 
szonego bilansu miai już w pierwszym roku swego istnienia 
samych wkładów oszczędnościowych na kwotę 196.182,35 mrk., 

a w drugim roku wkładów 265.882,62 mrk,,a członków 184 = 

a Konsum w Grugim roku istnienia towarów sprzedał za przesz- 
lo 134,000 mrke, tak iż mógł udzielić człohkom, których 
liczba wynosiła 722, 8% dywidendy, a przecież to była tylko 
wies. A przy tym uwzględnić jeszcze trzeba, jong wartość 


posiadała ówczesna marka niewiecka. 


Iw Łążynie znalazło sie pole pracy społecznej. 
założenie Towarzystwa ludowego, 
£ 


Byłem w Lg2ynie może około 2 tygodni, Razu pevnego,idac 
nad wieczorem na przechadzkę, Słyszę za sobą przyspieszone kro- 
xi. Odwracam Sig. Przedemną stają dwaj mężczyźni. Przedstawia- 
ją Się, Jeden z nich to Liegmann, drugi Ziółkowski, "Co äyczy- 
cie sobie panowie ? "pytam, "Księże wikary , brzmi odpowiedź, 
mamy wielką prośbęś Wszędzie indzie istnieją juź towarzystwa 
polskie, a u nas wszystko spi. Wyc 2yt aligmy w gazecie,że ks. 
wikary się takimi sprawani zajmuje.My chcieliśmy bardzo pro- 
sić ks.wikarego, by nam tu też zalożzł Towarzystwo Ludowe”. 

W odpowiedzi nefich prośbę zaznaczyłem, że ja chętnie podjzl+ 
bym się tej sprawy, obawiam się jednak, że doprowadzi to od 
razu Go konfliktu z ks.proboszc zem, a ja chciałbym tego unik- 
nąć. Kiedy jednak nalegali dalej, że w ten sposób nigdy nie 
ćoczękają się tak przez wszystkich upragnionego towarzystwa, 
żal mi się ich zrobiło. Zaproponowałem im następujący sposób 
przystąpienia do sprawy: " Idźcie panowie, do xs.proboszcza i 
oświadczcie mu, Ze cała parafia chce mieć jak gdzie indziej 
Towarzystwo Lydowe i poproście go, Żeby on się ty sprawą za- 
Jai i się towarzystwem zaopiekował. Ks.proboszcz prawdopodob- 
nie odmówi zastawiając się wiekiem i złym stanem zdrowia i 
odesle was do mnie, bęcąc mocno przekonany że ja z góry od- 
mówię. bo dotąd żaden wikary się tego nie inaz, nie chcąc w 
ten sposób zaaknąć sobie drogi do probostwa", I tak się stało; 
jak przewidziałem, Ks.groboszez tłumacząc się,że jest i stary 
i chery, polecif ims "Idzcie do Hie Wik karego, on młody i zdrowy; 
jeżeli on się tego chce podjąć, ja nic nie mam przeciw temu". 
Na to tylko czekałem, Miałem teraz świadków na wyrażoną Zgo- 
dę ze strony proboszcza, Obszerne salka była w. oberży w 
Bieczgłowie, której właścicielem był Niemiec ewangelik, ale 
nie odmówił jej dla towarzystwa nuszego. Niebawem przeto za- 
istniażo Towarzystwo Ludowe, a niedługo potyn Kółko Rolniczee 
u parafii zrobił się ruch ożywiony. Jak pożądane była przez 
ludność tamtejszą taka organizacja, dowodem tego, że liczba 
członków od razu przekroczyła liczbę 200, dochodząc później 
aż do 200, co dla tax niewielxiej parafii ¿uk Łążyn stanowiło 


powaźny procent. Było w obrębie parafii kilka majątków zien- 
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skich w rękach niemieckich, ale robotnicy to oczywiście Folacj;, 
a był to bodajże najbardziej patriotyczny i najbardziej pewny 
element. W mierę jednak, jak się rozwijało i rosło towarzystwo, 


zaczęła się, zdaje się, budzie zazdrość w sercu tego starca 


proboszcza, Choć zdala trzynał się oć parafian, jednak widocz- 


nie zależało mu na tym, by tylko jego darzono przywiązaniem 
i miłością. A tu wszystko lgnęźo do młodego wikarego, który 
eszedł z tego olimpu plebanskiego i wszeał na niziny pomi¿- 


dzy luazi i z nimi razem się łączył. Trucno mu to było widocz- 


nie znieść, to też coraz częściej, Zwłaszcza przy stole, za- 
czął mi czynić szereg zgryźliwych przycinków i ironicznych 
uwag. linie one mazo obchodziły,Jakoże kiócié, sig nie dubi- 
łem, a nawet w Jeżewie, gdzie przecież doszło do tak wiel- 
kiego zaognienia, do kłótni pomiędzy nami nigdy nie doszło, 
To też nad fymi jego coraz czestszymi dogryzkani przechodzi- 
lem do porzącku aziennego, ignorując je. A on widocznie wo- 
lalby się trochę wykiócié ze mną. To tez pewnego razu, a By- 
ło to przy obiećzie „kiedy znów wyjechał z swoimi zwykłymi 
drwinkami, a ja milczałem, taka go pasja ogarnęła, że zer- 
wal się na nogi i pełen oburzenia oświadczył: "Ja 2 takim 
księdzem jak Ks. wikary razem jeść nic nie bedg".Ddrzexsem 
mu tylko, że ja nie mam nic przeciw teisu. I odtąd jadaż u 
siebie w pokoju, a ja tam, gdzie dotąd. 

W r.1908 przypadł jubileusz 50 lecia kapłaastwa Ojca 
św.Piusa X, Na dopełnienie warunków uzyskania odpustu zu- 
pełnego przeznaczony był cały rok, Wyznaczenie czasu ku 
temu zależało od ks.proboszcza, natomiast my na zebraniu 
Towarzystwa Ludowego przeznaczyliśmy na obchód pozakosciel- 
ny ostatnią niedzielę maja. Uchwalilismy na ten obchód naj- 
pierw akademig uroczystą po nieszporach na sali w Bierzgło- 
wie, a po niej pochód ze sztandarami papieskimi przez włos- 
zę Łążyn na jakąś łączkę poza wioską. Kiedy ks.proboszcz 
dowiedział się o tym, na przekorg właśnie na ten sam czas 
zamówił w kościele dopełnienie warunków uzyskania odpustu 
jubileuszowego. Nasz pochód prowadził obok kościoła, Kiedyś— 
my się zblizali do kościoła, przedstawił nam Się groteskowy 
widok, Otóż. na szosie stał z rozciągniętyni. ramionami 
miejscowy organista, a zaraz 2a murem n2 cmentarzu kościel- 


nym proboszcze Organista zagradzał pochodowi dalszą drogę; 
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a proboszcz gromkim głosem nawoiywał ludzi, by miast na za- 
bawę przyszli na modlitwy do kościoża. Było to wicdowi sx 
niebardzo budujące, Ludzie jednak znali swego proboszcza 

i tym się bynajnniej nie gorszyli. Przeciymie, bawiżo ich to. 
Wynix tej prawóziwej łapanki z góry był przesądzony. Pro- 
boszcz razem ze swym organistą ani jednej duszyczki nie zło- 
wili w zastawione sieci. Niektórzy wprawczie uczynili pro- 
boszczowi do woli, weszli wprawdzie do kościoła jedpymi 
drzwiami, ale drugiemi zaraz wyszli, Natomiast zabawa przy 
pięknej majowej pogodzić udała się doskonale. Ludzie prze- 
zemnie usilnie uponnieni, zachowali się wzorowo. Tylko jeden 
z uczestników, niejaki Kwiatkowski, znany nałogowiec, nieco 
sobie poćpił. Bynajmniej się nie upił, jak to zwykle czynił 
przy każdej sposobności, bo poleciłem ne niego specjalnie 
uważać, ale bąćź co bądź się już nieco taczał, Uczestnicy. 
tej imprezy byli bardzo zadowoleni, ba zachwyceni. To też 


przy zakończeniu w ostatnich przemówieniach nie mieli dość 
słów, aby mi wyrazić swe wdzięczność za taką imprezę, jaka 
pierwszy raz w życiu przeżywali, Jedyny proboszcz był pe- 
len goryczy na mnie. Miaz przecież awa atuty przeciw mnie, 
pierwszy, Ze odwodzę ludzi od kościoła, a po arugie,że z 
mej przyczyny szergy sie pijaństwo w parafii, Dwa czy trzy 
¿ni po tym przypadła kongregacja dekanalna, według Już 
utartej tradycji w Toruniu, a odległość 2 Łężyna do Torunia 
wynosiła 22 klm. Dojazd możliwy był jedynie wozem. Ks.pro- 
boszcz miał kryty,elegancki powóz i parę konizów wyjazdowych» 
Dlapewności zapytałem ks.proboszcza, CZy anie zabierze ze 
sobą na kongregację. Otrzymałem taką samq Jas wówczas odpo- 
wiedź; " Z takim księdzem jak ksiądz ja razem nie pojadę". 

I tak się stało, że pojechaliśmy coprawda obydwaj ,ale od- 
dzielnie, on jako proboszcz panskim powozen, a ja jako 
przystało na wikarego wynajętę i dobrze opłaconą jednokonka: 
W Toruniu, gdy księżom opowiedziszem o tym, ani się temu 
nie dziwili, Znali przecież dobrze xs.Szogieraja,Tylko ze 
ks.Szopieraj tym razem nie bardzo wyszedł na tej swej po- 
dróży. Po odbytej konferencji w kościele odbył się wspólny 
obiad w restauracji Mazura. Na stole znalazły się nieco- 
dzienne specjały m.i. pieczone kurczęta,mizeria ogórkowa, 


no i szampen, który wówczas nie był drogi. Ks.Szopieraj 


nie mogł się mimo Swego słabego żołądka oprzeć pokusie, 
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by też nie skosztować tych delicyj. Ale skutki nie dały na 
siebie długo czekać, Podczas, gdy ja moją jednokoni:ą jesz- 
cze chwilę za dnia wróciłem do domu, on dopiero późno w 
wieczór, gdyż powóz co chwila musiał się zatrzymywać po 
drodze. A po powrocie musiał jeszcze kilka ćni przeleżeć 

w łóżku. Mógłbym byt ten wypadek uważać za pewnego rodzaju 
karę za jego nieuczynność, Ale ja do niego głębszego żalu 


nie odczuwałem. Był to człowick na wskroś schorowany,a stąd 


prawdopodobnie pochodziły głównie jego dziwactwa, 


Nowe prawo o stowarzyszeniach/Rejchsvereinsgesetz/. 


Aż dotychczas, od kiedy założyliśmy Towarzystwo Ludowe, 


obowiązywało pruskie prawo o stowarzyszeniach. Na podstawie 
tego prawa jakiekolwiek bądź towarzystwo podlegało kontroli. 


ze strony policji. Musieliśmy więc tolerować na każdym ne- 
Szym zebraniu obecność pruskiego zamdarma, który siedząc 
przy stoliku z oiéwkiem w ręku i zeszytem na stole czynił 
ciągłe zapiski, notując każde wypowiedzenie, aby w razie 
jakiegoś nieprawomyślnego słowa moc zebranie rozwiązać al- 
bo mówcę podać do ukarania. W międzyczasie jednak w łonie 
nienieckie go społeczeństwa zrodziło się żądanie, by zapro- 
wadzić Gla całej Rzeszy Niemieckiej jednolite prawo stowa- 
rzyszeniowe oraz by je zliberalizować. A mianowicie zaist- 
niał projext, by stworzyć różnicę między publicznymi ze- 
braniami, do których każdy miaz dostęp, a zamkniętymi ,w 
których uczestniczyli tylko członkowie jakiejś organizacji 
albo ograniczona liczba, zaproszonych przez zwołującego 
zebranie przedodniczącego. Te ostatnie zamknięte towarzys- 
twa wolne miazy być od wszelkiej kontroli policyjnej.Było 
to przeto dość znaczne zliberalizowanie dotychczasowej 
ustawy pruskiej. Ale przy tej sposobności rząd pruski 
chciał usmażyć swoją pieczeń antypolską.A mianowicie wy- 
sunął on projekt, zawierający zastrzeżenia, a raczej ogra- 
niczenia co do zebrań publicznych w tych powiatach ,gdzie 
mieszkały mniejszości narodowe. Dotyczyło na zachodzie 
Niemiec Alzacje,Lotaryngie, północny Schleswig Holstein, 
ale nade wszystko nasz b.zabör. Ostrze tego ograniczenia 
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skierowane było przede wszystkim przeciw ludności polskiej 
na wschodzie. W parlameńcie rząd pruski większości ala poli- 
tyki antypolskiej nie miał, To też parlament niemiecki nie 
był skłonny do uchwalenia takich ograniczeń. Ale rząd pruski 
stawił parlament przed taką alternatywą: albo uchwali on 
ustawę w projektowanym przez rząd brzmieniu, albo rżąd wycofa 
cały projekt. Wtedy parlament ustąpił i uchwalił ustawę w 
brzmieniu projektowany» przez rząd. Otóż wedíug tej ustawy 
tylko w tych powiatach i to jeszcze Już tylko na okres 
lat 30 woino odbywać było zebrania publiczne w języku oj- 
czystym, które zamieszkane były przez conajmniej 60 % 
mniejszości narodowej, U nas na Fomorzu na e2 powiaty wed- 
lug statystyki pruskiej z ludnością polską przeszło 60 % 
było już tylko 6 powiatów, a mianowicie; 

1/ lubawski z 80,1 % 

2/ starogardzki z 72,6 % 

3/ kartuski z 68,7 % 

4/ pucki z 68,8 % 

5/ brodnicki z 65,2% 

6/ tucholski z 63,8 % 
W reszcie powiatów zamknięto Polakom usta odnośnie do ze- 
brań publicznych. Wyjątek tylko stanowiły okresy przedwy- 
borcze, podezas których wolno było «ZW. mnie jszościom ob- 
radować w ich języku ojczystym. O ile przeto ustawa ta była 
wielce niekorzystna dla nas Polaków odnośnie zebran publicz 
nych, to z drugiej strony odnośnie do t.zw. zamkniętych 
zebrań dawała sporo swobody,. Najgłównie jsza polegaza na tym» 
że uwalniała te zebrania od wstrętnej kontroli ¿aná arma 
pruskie go. Teraz przeto należało z konieczności punkt | 
ciężkości 2 wieców publicznych przestawić na tworzenie jak 
największej liczby towarzystw polskich, by móc w nich jak 
ngjszersze koła społeczeństwa polskie go oświecać ,uświ ada- 
miać i podtrzymywać ich ducha narodowego. Będąc jako opieku” 
jący się Towarzystwem Ludowym zainteresowany w sposobie 
stosowania tej ustawy w praktyce; śledziłem w gazetach 
cały przebieg debaty w parlanencie niemieckim nad tą sprawą 
i dyskusji nad poszczególnymi paragrafami, byłem więc 2 
całością dobrze obeznany i to wyszło na dobre naszemu to- 
warzystwu. Ciekaw jednak byłem, jak policja się ustosonko- 


wuje do tej ustawy. 
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_Eierwsze zebranie zo wejściu w życie nowej ustewy 
o stowarzyszeniach, 


W przypadającą na miesięczne zebranie towarzystwa nie- 
dzielę po nieszporack wybrałem się do Bierzgłowa. Na pół 
drogi wychodzą mi naprzeciw ci dwaj panowie ze zarządu, 
Ziółkowski i Lieguenn, wielce zakłopotani, "Księże wikary, 
witają mnie, będzie źle z nami, bo sam komisarz policyjny, 
Weigt z Torunia, przyjechał na nasze zebranie.Pewnie będzie 
nam chciał zebrenie rozwiązać. "Oapowiedziałem im,żeby się 
nie bali. Jeżełi się będzie trzymał prawa,to nam nic nie 
grozi.’ Przyszedłszy do lokalu przedstawiłem się jemu i zapy- 
tałem, w jakim celu tu przyszedł, kiedy chodzi tu przeci ez 
o zebranie zankniete, Y odpowiedzi sige co zieszeni i po- 
kazuje mi pismo landrata, upoważniające go do kontrolowania 
nasze” zebrania. Oświadczam mu, że lendrat nie jest ponad 
prawem, a pod prawem, tak samo jak i my. Odpowiada mi, że 
on zna swoje obowiązki i je wykona, a «siąćz niech PODL. 30 


do sali i po pozdrowieniu chrześcijańskim i zagajeniu, za- A 
znaczam: "Tu przybył p.komisarz Weist z Torunia z polecenia 
p.landrata, aby kontrolować nasze zebranie, Nie wierzę nan 
widocznie, że chodzi tu o zamknięte zebranie, Musimy więc 

temu p.komisarzowi udowodnić, że tak jest w rzeczywistości, 
Niech wszyscy zebrani tu pójdą na lewą strong, a sekretarz 
będzie wywoływał każaego czionka kolejno, a każdy wywołany 


s, rS az Za RA c M || 
uważa ze swej strony za właściwe. Wówczas zwoźżuję wszystkich | 
r 

j 


j 
ustawi się po prawej stronie sali. " Pozostało tylko dwuch 
czy trzech, którzy nie byli członcawi. Zapytażen ich; po © 
tu przyszli, Oapowiedzieli, że chcą się też dać zapisać na 
ezionsöw. Zwracam się do zebranych, czy sig na to golzą, | 
Po wrażeniu jednogłosnej żgody na to Zwracam się z podnie- 2 
sionym głosem do komisarza w języku niemieckim oczywiście: 
"Herr Komissar, Sie haben sich Überzeust,äass hier eine 
geschlossene Versammlung ist, In Berufung auf S 7 des 
Reichsvereinsgesetzes fordere ich Sie deshalb auf das 
Lokal sofort zu verlassen". Chwilę stał jak wryty,nanys- 
lając się, wreszcie zabrał sig do wy¿$cia.Temu wyjściu 
towarzyszyły jednak huczne oklaski. i sŁośne tupanie no- 


- 106 — 


sami ze strony zebranych, Widocznie ten sposób wyproszenia 
go ze sali silnie go podraznii, bo wszediszy spowrotem do 
lokalu restauracyjnego brał zaraz za kapelusz i płszcz 
szykując sie do wyjście. Kaczmarka przypomina mu, że prze- 
cieä pozostawia na stole nie wypite piwo i nie dopalone 
cygaro. A on tylko machnąwszy ręką, 2 goryczą krzyknął: 
Co też to teraz za głupie prawa, że nas z każdego zebra- 
nia wyrzucić mogą ci Polacy". Odtąd już ani p.komisarz 

ani żaden Zandarm na naszym zebraniu się nie pokazał, 
widocznie ten indydent jednak silnie utkwił w pamięci 
komisarza Weigta. Może rok pózniej bowiem będąc na rocz- 
nyn walnym zebraniu delegatów Towarzystw Ludowych w Tucho- 
li jako delegat już nie Łążyna, ale Towarzystwa Ludowego 

w Mostach na wybrzeżu, natknąłem się na niego, kiedy przy 
wejściu do lokalu zebrania konsrolowai legitymacje wcho- 
dzących delegatów, Żoczywszy mnie, odzywa się już z dale- 
ka; ”" A księdza to ja juz dobrze znam. Ksiądz mnie. wtedy 
wyrzucił ze sali, Ale to nic nie szkodzi, dla tego możemy 
pozostać dobrywi przyjaciółmi". Akurat, pomyślałem sobie, 
ty, renegatie i ja przyjaciółmi ! Weigt, jak mnie poinfor- 
mowano, był poprzednio Polakiem i nazywał się Witkowski, 
później zmienił nazwisko i oddał się na usługi niemiecxiej 
służby policyjnej. I stąd jego znajomość języka polskiego» 


Kazanie o faiszywych prorokach ułatwiło moje 
przeniesienia. 


A la lowoge mój pobyt w Łążynie był coraz trudniej do 
zniesieniam nie tyle z powodu panującej w plebanii atmos- 
fery, bo tę byłbym jakoś znosił, ale głównie dla względów 
materialnych. Przecież te ciągłe wydatki na opłacanie już 
choćby tylko samych furmanek przechodziły moje możliwości 
płatnicze, Wprawézie zal mi było pozostawić to tek bujnie 
rozwijające się Towarzystwo ludowe, ale miałem nadzieję, 


że ono i po moin wyjeździe nie upadnie, ponieważ w dobrych 
znajduje się rękach. To też pragnąłem szczerze stamtąd się 
wydostać. Nie chciałem atoli sam się starać o swoje prze- 

niesienie już choćby dla tego samego, ze czułem ¿al do Wła- 
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dzy Biskupiej za tego rodzaju translokacy¢. Myślałem ponie- 
kad sposoben $w.Pawia w Filipach: "Samiście mnie tu wtracili, 
Semi mnie sted wyprowadźcie ". Rozwazaiem jednak nad popro- 
szeniem Władzy Biskupiej o miesięczny urlop zdrowotny. Moje 
zdrowie bowiem zaczęło poważnie szwanzować. W nocy nie mogłem 
Sypiać, serce się rozklekotazo, nerwy rozstroiły. Pojechałem 
oczywiście znów najeta furmank do Dr.Swiniarskiego w Toru- 
niu, który wystawił mi KR Swiat osłabienie migé- 
nia BELCOWEEO, ogólne wyczerpanie". Do urlopu szłaniśł mnie 
jeszcze inny powód, A mianowicie w Osiu, sysiedniéj parafii 
Jeżewa, gdzie proboszczem był mój serdeczny przyjaciel ,ks. 
Masłowski, był sklep z towarami ¿okciowymi i konfekcją na 
sprzedaż wraz z całą nieruchomością, Chodziło o to, by obiekt 
ten nie dostał sig w obce Tece. Ke Masiowski słaź do mnie 
list po liście, żeby przybyć i 2 im razem założyć taki Kon- 
sum jak w Jeżewie. Osie to Jeszcze okazałsza miejscowość, 
niż Jeżewo. Liczyło przeszío 2000 mieszzańców, miało e leka- 
rzy, jeden Polak, drugi Niemiec, apteke,hotel i tedo Fosta- 
nowiłem tedy jedno z drugim połączyć» Czekalem tylko na to, 
aż do złożenia egzaminu proboszczowskisg0e w lipcu odbywały 
się egzaminy proboszczowskie w Seainarium Duchowny w Pelpli- 
nie, Knie wlaściwie ten ezzanin potrzebny nie byś, wszak wi- 
doków na uzyskanie probostwa nia miałem żadnych „Uważał en 
jecnak za punkt honoru go złożyć, Egzamin ten pismienn, i 
ustny tiwai w ty: roxu od el. do 24.]lipca. ligzamin udal mi 
Się dobrze. Byź 7 wlasy, a byte ich, aż Tray! s. tyki 
wróciiem do domu. Byża VII niedziela po Zielonych Świętach, 
podczas której czyta się Ewengeli¿ SW. O fałszywych proro- 
kach, przed którymi przestrzega P,Jezus. Na anie przypadała 
w tę niedzielę suma, na ks.proboszeza kazanie, Podczas kaza- 
nie sunista szuchai Spowiedzi. A właśnie w te niedziely juz 
nie byio więcej do szuchania Spowiedzi, mogłem się więc 
grzyszuchiwać kazaniu. Omówiwszy naprzód prawdziwych i fał- 
szywych proroków Starego Testamentu, czyt się róznili i do 
jakich celów zmierzali, przeszedł kaznodzieja do proroków 
Nowego Testamentu i obecnych czasów: "I dziś, wywodził, mamy 
prawdziwych i faźszywych protokow. Prawdziwy prorok prowa- 
dzi ludzi do Boga, do kościoła, fałszywy odwodzi ich od 
kościoła, wiodąc na łąkę, na zabawę. Frawdziwy prorok nawo- 
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7 
luje ludzi do służby Bożej, fałszywy wiedzie ich do karczmy e 
Prawdziwy grorok głosi. ludziom Siowo Boze, fałszywy nato- 
miast popisuje się przed nimi swą światową riądrością.Praw- 
dziwy prorok nawołuje ludzi i zachęca do trzeźwości ‚fai- 
szywy prowadzi ich tamdotąd, gdzie mają okazję do pijanstwae 
üychodziif więc z tych wywodów kaznodziejskich ten wniosek, 
że na ambonie stoi ten prawdziwy, a w konfesjonale ten fa4- 
szywy prorok, Tak też zrozumieli sens tego całego kazania 
wierni. Zwracając się bowiem w strong konfesionaiu uśmie- 
cheli się, Choć mnie ten niesamowity występ ks.proboszcza 
najuniejszej nie przyniósł ujmy w oezach parafian,uważałem 
jeénak za rzecz niebywałą, by jeden kapłan drugiego usiio- 
wał zniesławić publicznie na ambonie przed całą parafią, 
To też wróciwszy z kościoła Go plebanii natychniast wysto~ 
sowalem pismo do Kurii Biskupiej, w którym opisawszy 
zajście, zaznaczyłem, że ks.Szopieraj przed całą parafią 
naraziz mnie na zniesławienie, podkopując mój autorytet 
i podrywając zaufanie do anie. Jeżeli przeto w przyszłą 
niedzielę ja stanę na ambonie, zmuszony będę odpowiedzić 
na te obelżywe i ubliżające mej godności kapłańskiej wy- 
wody ks.prob.szopieraja. Wolał bym jednak tego uniknąć 
dla dobra parafii i nie wywołania zgorszenia i cla tego | 
proszę o nstychiaia st owe odwołanie anie stąd oraz o udzie- 
lenie mi miesięczne o urlopu zdrowotnego na podstawie 
załączonego Świadectwa lekarskiego. Fonieważ na przepro- 
wadzenie kuracji nie posiadam żadnych środków pienięż- 
nych, przeto proszę o udzielenie mi subwencji, Przy końcu | 
zwróciłem uwagę władzy Biskupiej na tragiczne zajście z l 
ipkgd nyn poprzednikiem, ks.Hoffmannem. Pismo moje pożą- 
dany odniosło skutek, Kiedy bowiem już w najbliższy 
piątek po nauce przygotowawczej do I komunii św. Z Koś— 
cioza wróciłem do plebanii, ha stole leżał dekret Kurii 
Biskupiej,odwożujący mnie z Łążyna i uazielający mi mie- 
sięcznego urlopu, a wyznaczający ni na przeprowadzenie 
kuracji 100 mrk, biskupiej subwencji. Ks.Szopieraj „który 
od dłuższego już czasu się ze mną osobiście nie stykał, 
a wszystkie polecenia dawał mi za pośrednictwem organis- 
ty i tyn razem kazał mi przez organiste powiedzić,że do- 


stęp do ołtarza odtąd już mi jest wzbroniony, To też 
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Towarzystwa ludowe straciły już cuzo ze swego znaczenia, ja- 
kie miało za czasów zaborczych, to on swoje tak umiżewane 
towarzystwo utrzymać zdołał przy żywotności aż do drugiej 
wojny światowej. Choć od mego opuszczenia w r.1905 aż do 
roku 1938 nie miałem możliwości odwiedzenia Łążjna, w gaze- 
tach naszych wyczytywałem często o jego aktywności i żywot- 
ności. Erzy obchodacii uroczystościowych jak 25,125 IECIŻ, 
wyczytywałem też i moje nazwisko.Na 25 lecie istnienia to- 
warzystwa otrzymałem piękny dyplom, który był dla mnie mi- 
łą pamiętką, Będąc jeszcze w Łążynie przemyśliważem,w czym 
by tej zacnej roczinie przyjść z pomocy. lioją uwagę zwra- 
cali dwaj chłopcy, wydającjmi mi się dość utalentowanyni e 
wobec tego, ¿e z powodu zakazu udzielenia przezemnie i 
lekcji prywatnych ja dla nich nic uczynić nie mosien,na- 
pisażem do miłego proboszcza w Radounie,ks.Batiego, tego 
wielkiego dobrodzieja, by umożliwia im kształcenie sie 

ich w gimnazjum przez udzielanie im stałej subwencji pie- 
niężnej, na co ten się tez zgodził. Poszli więc do gimnazjum, 
jeden z nich studjował prawa i został później radcą w 
wojewócztwie, a jeszcze później starostą, a młodszy obrał 


karierę wojskową. Ten jecnak roxujacy tak wielkie nadzieje | 
swymi wybitnymi zdoinościani, utony4 przy xapaniv Ww Wicle. a 


Ten drugi, Tadeusz, został po 11 wojnie światowej mianowa- | 
ny starostą powiatu Starogardzkież0e Było dla mnie miłą | 
nader niespodzianką, Kiedy po powrocie z mojej tułaczki l 
okupacyjnej, gako administrator parafii Osieczna mogłem | 
go powitać u siebie w plebanii, W roku 1938 umarła zona | 
beZidixowskiegoe Przed śmiercią wyraziła Życzenie, bym Ja | 
ją pochowak. Byłem wzruszony do głębi, że po 30 latach | 
Niuwiazenia się, taką jeszcze zachowała dla mnie pamięć, i 
Przy tej sposobności po ¿0 latacn spotkałem sig znów Z 

całą rodziną Zióxkowskich i odwiedziłem Lazyne 


| 
Odurrozyna MAM | 


- 109 - 


spieszno mi byio, by się z tej niegościnnej plebanii czym 
prędzej wydostać. Natychaiast udałem się do mego stałego 
furmena Kosińskiego, aby tym razem przygotował mi nie po- 
wózkę, a prosty wóz deskowy, by mnie jeszcze dziś i moje 
wszystkie rzeczy przewieźć do Chełmży. Proboszcz, żeby się 
ze „na przy moim wyjeżdzie już więcej nie spotkał, zamknął 
się u siebie na klucz. Rzecz zrozumiała:przecież to "fał- 
szywy prorox", Het po latach udażo mi się już długo po jego 
śmierci w jego zapiskach kan wyśledzić, jaką o mnie 
wydał opinię do Władzy Biskupiej. Braai cna w streszczentus 
"ki mojej parafii był zupełny spokój, copóki się ten wikary 
tu nie zjawił. Zaraz po jego przybyciu powstało Towarzystwo 
Ludowe w Bierzgłowie a zarazem po nim Kółko rolhñicze, co 
odwodziło ludzi od kościoła i przyczyniało się do szerze- 
nia się pijaństwa, Aż dotąd miałem spoxój ze strony policji; 
a teraz jestem śledzony przez nią na każdym «roku. Raczej 


wolę sam się tu męczyć w pracy duszpastersciej, niż z ta- 
xin wikarym współpracować”. I co za fatum „mie przeslado- 
wało, że tax w Jeżewie, gdzie był proboszcz Niemiec,zburzy” 
lem pokój i tu, gdzie przecież proboszczem był Folak 
również. | 


Prawdziwy wiarus. 


diarusami nazywaliśmy takich Polaków, którzy wierni byli | 
Bogu i Ojczyźnie, łączyli w sobie szczerą ,czynnę,ofiarny, 
bezinteresowną miłość Bogu z mikoświą Ojczyzny, byli wier- 
nymi synami kościoła i Polski. Takim mianem okresliibym 
nietylko samego Ziółkowskiego, ale i całą rodzing. Zidikow- 
ski był krawcem, posiadał waasny dom mieszkalny ,nasywny. 
Miał przy tym skład towarów Zokciowych Cla ubrań męskich, 
Rodzina była.dość dzietna, głęboko religijna. P.Ziólkow- 
ski, choć tylko 2 wykształceniem szkoły ludowej, był dość 
oczytany, Jego żywe przejście się sprawą, goręcy patrio- 
tyzm i duch poświęcenia się dawały mi pewną gwarancję,że 
Towarzystwo Ludowe i po moim odejściu nie upadnie,a pod 
jego kierownictwem rozwijać się będzie nadal pomyślnie, 
I nie zawiodłem się. Ziółzowaki, choć za czasów Folski 


| 
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Prawdziwy wiarus. 


TOWARZYSTWO aa W EAZYNIE_ > 
Z OKAZJI 25 LECIA SWEGO JSTNIENIA OFIARUJE. 
niniejszy DYPLOM 

SWEMU ZAŁOŻYCIELOWI 
. _ PRLEWIELEBNEMU KSIĘDZU PROFESOROWI 
JOZEFOWI EMBIENSKIEMU 
Y DOWÓD ŻYWEJ WDZIĘCZNOŚCI ZA OFIARNA i PEŁNĄ POSVIECENIA 
PRACE SPOŁECZNĄ WC CH NIEWOLI ZA WZNIECONĄ W DUSZACH 
SVYCH RODAKÓW ¡DEE PRAWDZIWEJ WIARY MADZIEJ i MIŁOSCI DLA 

as OCHANES OJCZYZNY. 
ŁAŁYM. DNIA 19 MARCA 193% ROKU. 
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Mita niespod ziankae 


Już w Łążynie sıyezalen, Ze stosunek między ks.Szopiera- 
jem, a proboszczem i dziekanem w Chełmży, ks.ifryntkowskim, 
nic byz dobry, a raczej nieprzyjazny, To właśnie mi wyszło NA 
dobre, Kiedy mul przedstawiłem stan rzeczy zaznaczając,że 
chwilowo jestem bezdomny i to nie tylko ja, ale i całe moje 
urządzenie domowe, wyraził mi swoje serdecznie współczucie 
i zaofiarowa2 mi gościnność w swoim domu tax długo, jak bym 
tylko zechciał oraz pomieszczenie dla moich mebli na tak dłu” 
go, aż bym otrzymał nową posadę wikariuszowską, Pozostałem 
tan przez sobotę i niedzielę, aby w poniedziałek rano vojet 
chać w odwiedziny do mojej matki i rodzeństwa na trzy dni, 
4ej.do Radorma, Odetchnąłem.Podczas mego krötkiezo pobytu 
w Chełmży doznałem ze strony ks.dziekana Fryntkowakie go 
niemało względów i honorów, Przy stole sadzał mnie na pierw- 
szym miejscu i dogadzał mi na każdym kroku. A kiedy opowie- 
Gziałem o tej naszej wyprawie w Łążynie na kongregację deka” 
nalne do Torunia, na który ks.5zopieraj odmówił mi miejsca 
w swym krytym povozie, ks.Fryntkowaki oburzony oświadczył 
mi, że za to w poniedziałek nie pójdę piechotą na dworzec; 

a on mnie odwiezie tamdotąd swoim krytym powozen. Jednym 2 
wikarych w Chełmży był mój kuzyn peon Tychnowski, później” 
szy proboszez, dziekan i kanonik w Płowęczu xoxo Jabłonowa 
Pomorskiczo. Aż dziw go brał na widok tak nadzwyczajnych 
względów, okazywanyeh mi przez ks. Erynticovskie go. Wiesz, 
odzywa sie do mnie, jeszcze żaden z tutejszych wikarych 

nic doznał od naszego proboszcza takich honorów jak ty. 

Az ci zazdroszczę tego". Na co mu odpowiedziałem: "Mój 
Kochan ! daję ci dobrą radę, +ixariat w Łążynie jest wolnye 
Jedź do Pelplina i poprośeby cię tamdotad posłano jako wi~- 
karego. Źnieć tam te wszystkie udręki i poniżenia, jakich 

ja tam doznałem, daj się publicznie 2 ambony znieważyć, 

jak mnie to spotkało, a wreszcie daj sobie zamknąć dostęp 
do ołtarza, a potym wracaj tudotąd, to może i ty tu do- 
znasz takie gp Szczęścia jak ja." Odpowiedział mi na to 
krótko: "Za tę radę ja ci dziękuję. Pozostałen w tej gościn- 
nej plebanii przez sobotę 1 niedzielę,a ulokowawszy swoje | 


skromne umeblowanie i resztę rzeczy, w poniedziałek po od- 
prawionej Mszy św. krytym powozem poparadowałem na stac ję 
kolejową i w drogę do rodzinnego sniazdae 


Na urlopie zdrowotnym. Założenie filii Kupca-Zonsum 
w Os lu Znów denuncjacia. 
A i ZĘ. TAGE IN 


i Sopocie posiadał nie dużą wilkę pod nazwą "Quo vadis" 

emeryt Sędzia Ghmielewski i tam też utrzymywał pensjonato 
U niego to ulokowaiem sig na Czas mego miesięczne go urlopu. 
Oczywiécie za te sto marek biskupiej subwencji musiałem się 
urządzić jak najskromniej, Ale bynajnnie) nie chciałem całe- 
go czasu poświęcić na odpoczynek i leczenie, Dra la część E 
czasu postanowiłem użyć na założenie Konsumu w Osiu, do cze- 
go mnie wzywał tax usilnie ks. prob. Masiowsxi,mdoj serdeczny 
przyjaciel. Sędzia Shnielewski, juz wówczas po pięćdziesiątce 
Życia, był gorliwyz i wielce zasłużonym działaczem na niwie 
narodowej na tamtejszych terenach, podtr2ymagac polskość 
zwłaszcza w tax silnie znienczonych wówczas miastach ¿ax 
Sopot i Wejherowo. Jego to duielen było istniejące w Sopocie 
Towarzystwo Iuadowe,Banz Ludowy i towarzystwo "Sokół", a we 
dejherowie "Bank Kaszubski" spóka handlowa "Merkur", gdzie 
tez była dogé obszerna Tek Go zebrau, prócz tego, Wyszynk 
napojów o nis«im procencie zawartości alzoholowej, na co nie 
byio potrzeba spęcj alnego pozwolenia ze strony władz ,które- 
go na wysokoprocencowe polskie przecsigbiorztwo nie byioby 
otrzymało pozwolenia, Czas podzielizem następująco. Y wtorki, 
środy,czwartki, piątxi na Sopoty, soboty, niecziele i pónte- 
dzisiki na Osie. sobotę ,niedzielę i częściowo poniedziażek 
poświęealiśmy razem 2 proboszczem na objazd poszczeżółnych 
miejscowości parafii osx ciej oraz werbowenie członzów i ka= 
pitsiéw dla nowej spóździeini, Akcja ta już nie odbywała 
się jak w Jeżewie pieszo, A wygoöng powózkg w parę koni, 
Udało się to bez wielkich przeszkód, nie tak jak w Jeżewie» 
Niebawen też GREY całą nieruchomość wraz z cażym urzą- 


czeniem i zapasem towarów i przyżączyliśmy to przedsię- 
biorstwo nowe a uproszczenia administracji jako filię 
Konsunu w Jeżewie. Oznaczażo to znaczne wzmocnienie naszej 


re 


pozycji zarazem w Jeżewie. Nasz Konsum stał teraz na dwuch 
nogach i tym trudniej go było obalić. Oprócz naszeg przed 
siębiorstwa były jeszcze w Oslu dwa sklepy z towarami zok- 
ciowjni, konfekcją i obuwiem w rękach żydów. Ten jeden już 
yo pół roku istnienia naszej spółdzielni zlikwidował swój 
interes i wyprowadził siy stamtąd, ten drugi natomiast, 
Graff, bardziej zasobny i bogaty trzymał sig jeszcze przez 
szereg lat, tymbareziej, że tak w wioscé jak i okolicy 
było sporo Niemców. 

Jednak i ta akcja społeczna nie uszła mi całkiem pła- 
zem. Pewien czas już po upływie mego urlopu zawezwaz hnie 
ks,Biscup do siebie i tymi przywitał nnie słowy: "Hören Sie 
mal, Herr Vikar, was machen Sie da wieder ? Uns wurde mit- 
geteilt, Sie hätten sich kran: gestellt, Urlaub und Unter- 
stützung von mir erbeten und anstatt sich zu kurieren, 
hätten Sie wieder für bischdftliches Geld gross polnische 
Agitation betrieben. Sagen Sie mal, wie war das eigentlich?" 
Na to odpowiedziałem ks.Biskupowi następująco: "Bisch#fliche 
Gnaden ! Ja nie udawalem chorego, a byłem nim rzeczywiście. 
W tych waruncach, w ja«ich ja tam w Łążynie żyłem i każdy 
inny by się rozchorował. Dowodem chyba tragiczne wydarzenie 
z xs Hoffmannem. Czas urlopu zużyłem naprawdę na kurację, 
mogę się wykazać w razie potrzeby świadectwem lekarskim i 
zakładu leczniczego. A jeżeli kilka dni z “ego czasu po- 
ówięciłem dla sprawy w Osiu, to bynajmniej nie była to 
wiclky-polska agitacja, a dzieło czysto społeczne, nie ma- 
jące nic wspólnego z polityką. Choczi tu jedynie o to,by 
parafianie nie potrzebowali zaspakajać swyca potrzebeu ob- 
GED. a ich kieszenie zostawiając swój ciężko zapracowany 
grosz, a w swym wiadnym przedsiebiorstwie". Na te moje wy- 
wody ks.Biskup nie dał żadnej odpowiedzi, A'może w duszy 
swej przyznał mi i słuszność, tylko nie chciał tego dać 
poznać po sobie, Nie trudno chyba było się domyślić, skąd 
ta denuncjacja na anie wyszła, Wszak Osie było sąsiednię 
parafią Jezewa. 

Kiedy kończyły się dni mego urlopu,niecierpliwie wy- 
czekiwałem dekretu z Felplina, dokąd mnie teraz Władza Bis- 
kupia pośle. Wreszcie przychodzi dexrret ,przeznaczający mnie 
na wikariat do Oksywia, nad wybrzeże morskie.Nieomal,ze pod- 


omg a 


sxoczyism z radosci. Morze to przecież już od dawna było 
moim marzeniem, nasze ukochane, polskie morze, które obec 
nie wraz z nami cáwiga kajdany niewoli, 


4% Oksywiu nad polskim morzeme Plebania, 


Morze to przecież moje błogie marzenie. Nigdy go wszak 
nie wykreśliłem z moich rojeń na przyszłość. Było wszak pol- 
skie, polskim znów stać się musi. Juz był wieczór, kiedy 
wozem jechaiem Z dworca w Gdyni do Oksywia.Topografia ówczes- 
na na tym odcinku przedstawiała się zupełnie inaczej niż 
jest azisiaj. Tam bowiem, gdzie dziś woda i port,byża ziemia. 
Droga polna, wiodła z Gdyni do Oksywia blisko wybrzeza.Nie 
widziałem wśród ciemności morza, siyszaiem tylko jego tagod- 
ny, jakby przyciszony szept. Dopiero w nocy zerwał się sztorm, 
a morze huczało tak silnie, że budziło mnie ze snu, W pleba- 
nii powitano mnie z wielką życzliwością A nawet serdecznoś— 
cig. Cała atmosfera plebaúska tchnęła pogodnym nastrojem 
i swojskoSciq. Uczuien sig od razu, jak bym po burzy dosta4 
sig do cichej przystani, Froboszcz, miły, sympatyczny sta- l 
ruszek, uggs unie swoją bezpośrednością. Już od lat cier- 
kiał na c mimo to bynajmniej nie stracił humoru 
i pogodnego umysłu, Do konz oletu należała jeszcze znana 
powszechnie jako "Tolka",siostrzenica ks.proboszc za,Koszal- 
ka. Prowadziła gospodarstwo domowe. Peine aycia,ferworu, 
tenperamentu, umiała nas wszystkich podtrzymywac stale 
przy dobrya, pogodnym nastroju. Lo naszego zespołu pleban ' 
skiego należał jeszcze jej brat Janek, który znów prowa- 
dził ks.proboszczowi gospodarstwo podworzowe i polne.Był 
już żonaty i mieszkał poza plebanią, ale u siebie spędzał 
tylko noce, a w plebanii cały dzień. Ten znów wyrażał już je 


swą miłą, sympatyczną, zawsze uśmięchniętą twarzą, spokojne, | 
niczym nie zamgcane usposobienie., dszysCy razem stanowi- f 
liśmy doprawdy zgraną czwórkę. Zgranę nie tylko dla tego, | 


żeśmy razem żyli w harmonijnej zgodzie, ale też i dla 
tego, że prawie co dzień, o ile był wolny, wieczorem po 
kolacji siadaligmy w czwórkę do stołu, aby rozegrać kilka 


partyj skata, Była to jedynie rozrywka, na którą sobie 
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sgaziwy proboszez. “igdy Go tego nas nie 22praszal sam, 
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każdorazowo, kiedy po kolacji, nie zdraz poszedł do sie- 
bie na spoczynek,a chodząc po pokoju zacierał ‘rece, wiedzie- 
liśmy, czego sobie życzy. Natychmiast poszukaliśmy karty i 
siadaliśmy. Tax serdecznie życzyliśmy temu naszemu kochane- 
mu gospodarzowi domu, tej niekosztowne) rozrywki, ponieważ 
miaz on naprawde, niesamowite, koszmarne, tragiczne prze- 
życia poza Sobą. 


ssanięec,męczenni:; 


Es.brobsantoni kiuchowsiki.Low 


Kim był i jaxie przechodził koleje życia mój nowy pro- 


boszcz, dowiegziałem się dopiero na miejscu. A mianowicie, 


byz to powstaniec z roku 1863, męczennik, który 5 lat jako 
katorżnik spędził na Sybirze, a po powrocie został kapłanem, 
Godzi się przeto temu pomorskiemu, a w szczególności kaszub- 
skiemu bohaterowi narodowemu poświęcić choć krótkie tylko 
wspomnienie. Krótkie mogą być tylko te relacje, bo dokład- 
niejszych informacyy 0 jego niesamowitych perypetiach ży= 
ciowych nie można było uzyskać, ponieważ on sań O nich 
uporczywie milczał, tek iż o nich najbliższa nawet rodzina 
bardzo skąpe miała wiadomości. Ks.antoni Muchowski urodził 
się w Fosjtocie w parafii Stara Kiszewa powiat starogardazxi 
gdański w re1842. Kiedy wybuchło powstanie w 7.1865, a więc 
już jako młodzieniec 21 letni wraz z Swym przyjacielen 
opuścił potajemnie gienazjum w Chojnicach, jako uczen 8 czy 


9 klasy gimnazjalnej, aby przedrzeć się poza kórdon do pow- 
staiców w b.kongresöwce. W Chojnicach należał do tajnej or- 
ganizacji Filomatów. w niej widocznie zapiong2 takim duchem 
miłości Ojczyzny, tak samo jak i ¿ego kolega, że postanowili 
swe młode życie poświęcić obronie Jej niepodległości, Zeraz 
atoli po przekroczeniu granicy w pierwszej potyczce dostali 
się Ag w ręce kozaków i zostali skazani na śmierć przez po- 
wieszenie. Jaro obcokrajowcom atoli zamieniono karę śmierci 
na Gożywotne zesłanie na Sybir. Fo okrutnej egzekucji 
nahajkowej, po której już niejeden padel trupen, zostali 
¿zZuUpasen odstawieni na Sybir i posiani do jariejś kopalni, 


gazie w najtrudniejszych warunkach spędzili 5 late0dnosnie 


> 


igh rowrota stmmtel mam sprogenne relacio mianowicie weg- 
sug opovisdal ¿cap siostrreniey i sioetrx ca 3 innych xreye 

nyc, udało in sig po lodzie zbiec udając się przez reece 

dendzoego í następnie jako brodiagom /Sebrakon/ po przez | 
Sybir 1 ceuta Rosie dotraec pod | obrzynon do rucki "Drwęca" 

i meryć się w zaroślach, © nocy cuécili sig wien, by prze- 
Gosvaé ig za repic, Edy w tym kozacy, Zaskyczawszy phasi: 
Vody, 1003411 wbrzelać, Kula traliłs towarzysza wopółnej 

Goli tax wrągieznie, ¿e został zabity i utonqie As Muchow- 
aki natomiast dobat się na drugi bring 1 ocalaje inaczej 
atoli yprzećstayia uprawy w swej zoLążce "Filomaci" Farnowcici , 
Focins jego oplan swolndemie nistagizo ai us interwencji 
posła de sojma pruakiego Leesewskiego,“Gwem enoo kunelersa 
Slenarka, EWóty re wej strony SMCOL? Ble do rzędu Caracic 
ma o zweinianie zo nyc na Sybir folisiew u zubora pauszie= 
m, 0 towarzysza kasucinowsaciego w xuigóco te} nio ma zad | 
nej wanlankie A jenak to trmaciczne wyĝarzenie z tym towa } 
rzyszen wopélneg niecoli opewiedali nie tylko ci piebassey pi 
krewni, ale i delsi jako mypeinic peuny Paris Fo powrocie 7 
Go domi został toe iCiowoózi przyjęty Go Dima jue w ejhe— I 
Dowie, Gizie s valio 18971 zdał mun. Kawet sronio nrosy 

sybirijsxie nie wioluiy jedni zmarożić w jego sercu yio- 

miennoj niłości Ojomyzn;. gklanizjun w Oejherowie sains,2 |. 
bowiem tajną orgaizucję młoczieżową, 9 czyn Gan cue Buc nev- 


H 
i 


Ski ai onervdataaze OPWAWA ul GÓDUK wyünia, Dyrakter gawe iwo 
2 u J 7 


Wak go de ciebie i ta czyniąc ma zarzaty 7 te odexrmi sio 
do. słowa: “20 pan züolen był reż popełnić taxie saalo Sto, 
i vóćjść ne vowstenic, to jescze wo zrozumióć, ade 30 y 


4 


re tak oxropaycl praeżyciach jeszcze nie módě się usposolćg 
tego to jnż żadna miarę pojąć nie nose”, Jelnsk cyreżtor ten 
© tyle był wysomamicżzy, że cala Gorang zatuszomei. Po MEDI" - 
Tue wstąpił za.Nuckori do beganerdan Duccowne go w sipli- 
nis, ezic w 2,1895, 2 więc 24 Poka ¿yeia ośrzynał EwLoce- 
nie :cp2 ario. Po Krótkim * ike macie został HPO bo see ren 

w Ostrédsi@, którę wówczas Jeszcze noleżażo de diecezji 
Chebrdiidcicj, 5 04 rora 1392 był proboszczen © Czaywiiie 
tarygene niesimowltyr okroznościasi przeżyć ,zdrowie I siży 
upranił>y, te na ozsywskiej placówce preg epotesnno asrodo- 
tej już sip nie zajmował, w kosciele oksywseiia naloniaust 


PO 


ks.Antoni Muchowski 
powstaniec - męczennik, 


Farafia oksywska. 


Ten miły, ciepły Klimat plebanii oraz czyste ożywcze po- 


wietrze morskie nader kotzystnie podziałały na mój stan zdro 
wia. Nerwy się uspakajały, apetyt się wzmagaż, zacząłem przy- 
bieżać na wadze, cera nabrała czerstwości i zdrowego wyglądu. 


Kaszubi nie mogli się wprost nadziwić, że taka raptowna zmia 


na u unie nastąpiła. Co rusz to ktoś mnie zatrzymywał z uwa- 
Bas "Kitj jłgomost do nas przysöl, to doch bel taci umiorty 
/chady/, a teraz doch: taci sety /tłusty/. Miałem tam wszak 
wszelkie wygoGy. Odżywianie byżo dobre, życzliwe twarze gos- 
podarzy domu dodaważy apetytu. Poza tym dówolne kąpiele mor 
skie, Byio też do Gyspozycji plebausia gondola, która pozwa- 
lala zapuszczać się i kołysać na falach morskich. A samo mo- 
rze ileż to uroku, czaru i nieustannych wariacyj dostarczato 
A jax sprytnie umiało się ono zawsze dostrajać do huñoru 
nieba, wprost xowietując je. Fogodne, przezroczyste niebo 
i ono zaraz przymilnie się do niego uśmiecha.Posępnie je 
niebo i ono od razu poważnieje i staje się ponurym. Niebo 
zaciemia się, burzy się, rzuca gromemi i ono zaczyna od razu 
pienić się, szastać,miotać się z wściekłości, szarpać na 
wszystkie strony. Ale nie zawsze tak bywa, Zalotne morze 
lubi się czasami przekomarzać %woim oblubiecacem, robić mu 
na przekóre Niebo cicue „pogodne, oblane blaskiem sionecz- 
nya, a aorze zaczyna się nie stąd ni zowąd dąsać „miotać 
silnymi falami i białymi bryzgami plaży wognej i odwrotnie » 
Najnilsz ya dla mnie jeänak zakątkiem był utworzon, 
swego czasu wal ochronny przeciw podmywaniu przez fale 
morskie uprawnego gruntu. Był dość wysoki i szeroxi, ceż- 
kiem z cementu zbudoweny, od którego wychodziły w morze 
Gługie kamienne ¿amac 2€ fal.Najwspanialszy był dla mnie wi- 
dox, kisdy wzburzone fale raicazy się 2 całą wściekłością 
i 521 onym impetem i ¿oskotem na ten wai, a nie mogąc ni- 
czego dokonać, przynajmniej pianę swej złości wéciexlej 
przepluwały przez hamulczą przeszkodę, Jakaś dziwna, jak- 
by odurzająca błogość rozlewała się w duszy mojej, że 
nogę Się sam zupełnie bezpiecznie przechaczać po szeroxim 


grzbiecie wału wśród ryku i bezsilnej wściekżości morza i 


wchaaniać przy tym czyste, ozonowe powietrze i narzyć, tak 
marzyć o tej tak uprasnionej gorgco przez nes wszystkich 

Y przyszłości, kiedy te fale pruć będą polskie okręty, a na 
nich powiewać będzie polska bandera, Odniosaem tedy wraże- 
nie, że to morze tak się szasta, rzuca, szaleje, ponieważ 
dźwiga kajdany niewoli i chce je rozerwać, a nie może, a 
uspokoi się dopiero, kiedy służyć będzie już swemu prawowi- 
temu panu, 

Na ten zakątek biegałem prawie co dzień, o ile mi tylko 
czas pozwalał, Tu się czułem najlepiej, najbardziej błogo. 
Pracy w duszpasterstwie było dużo. Parafia przecież liczyła 
przeszło 6000 dusz, Tam, gdzie dzisiaj istnieje 12 parafii, 
była tylko jedna parafia, oraz jedna filia - w Chylonii w 
Zrozumiałe, że parafia była rozwlekla i wielce rozprzestrze- 
niona. Do parafii oksywskiej należało 18 miejscowości ,a do 
filii 3. Niektóre miejscowości były od kościoła do 12 kim. 
odległe, Praca duszpasterska nie była dla mnie żadnym cięża- 


rem, przeciwnie stanowiła: ona dla mnie podnietę, zadowolenie, 


radość. Dlatego jaknajchętniej byłbymwtak miłych, sprzyjają- 
cych warunkach tu jak najdłużej pozostai.I Władze Biskupia 
byłaby mnie tu prawdopodobnie pozostawiła na długie lata, 
gdybyu mógł był spoxojnie i bezczynnie patrzeć na grożące 
niebezpieczeństwo germanizacji ludności kaszubskiej na tym 
tax arcywaänya odcinku nadbrzeznym. A niebezpieczeństwo to 
ówczas było naprawde groźne. 


Niebezpieczeústwo germanizacji wybrzeża, 


Dostęp przysziej, niepodlegie; Folski do morza wydawał 
sig nam już i w owych czasach za jeden z najzywotniejszych 
problemów. Stąd też i sprawa ludności, zamieszkałej na tym 
pasie nadmorskim, budzić musiała nie mniej żywe zaintereso- 
wanie, Przecież stała na straży tego dostępu do morza, 

A właśnie ta ludność kaszubska tu bardziej zagrożona była 
germanizacją, niż na innych obszarach b.zaboru pruskiego. 
Szładało sig na to dużo przyczyn. Nieączyzna wciskała się 
najrozmaitszymi szczelinani, Citak zniemczonych miast jak 


Sopoty, Gdańsk, gdzie dużo kaszubów znajdowało pracę ,of 


al — 


okrętów handlowych ,wktórych znachodzała się dużo młodzieży 
kaszubskięj, od wojska, sakoiy i t.d. Jedną z nich też tę 
odrębność nerzecza kaszubskiego, które wówczas jeszcze w spo- 
łeczeństwie polskim nie znajdowało należytego zrozumienia, 
uznania i poszanowania, a co stanowiło pewnego rodzaju od 
osobnienie się ludności kaszubskiej od reszty społeczeństwa 
polskiego. W stykaniu się z ludnościę polską, Kaszubi swą 
gwarą, często spotykali się też z pewnym lekcewazeniem. 
Wszystkie pisma wychodzące tylko w języku polskim, nie tak 
Łatwe były do zrozumienia, Gla tych, którzy znali tylko swe 
narzecze. A przecież gazety polskie były głównyci krzewi- 
eielani uświadomienia i ducha narodowego. Brakzo tez na 
tych terenach księży patriotów, poświęcających się uświa- 
damianiu narodowemu braci kaszubskiej. Jedynie w parafii 
Mechowa był taxi proboszcz w osobie ks,iditkowskiego, któ 
rego też wdzięczna ludność obrała swyi posłem do parlamentu 
niemieckiego. W Oksywiu ks. prob. Muchowski juz sterany okrop 
nyai przeżyciami i tereny chroniczną chorobę nie ELLE miał 
już sik aby sprawie poza kościelnej poświęcać się. W wejhe- 
rowie był coprawda Polax proboszczem i dziekanem, ks.Walen- 
ty Dąbrowszi, który, aczkolwiek wielce zasłużony jak «kapłan 
goriiwy, od zajęcia się sprawą narodową trworzjiwie się 
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usuwał. Mawiano o nim, że posiađał on na pokaz aż trzy na- 
rodowości. Kiedy był w towarzystwie czysto polskim, bijat 
się w piersi i zapewniał, Ze w Jeo piersiach bije gorące 
serce polskie, W towarzystwie mieszanym był już tylko @-aszubs" 
Vein "Kaachube"/, a w czysto niemieckim "ein Pommerer”, to 
tez zwłaszcza w Wejherowie germanizacja robiła wielkie po- 
stepy. Wśród Folaków, działaczy świeckich wymienić należy 
wielce zasłużonego na terenie sopotu i Wejherowa emeTyte 
sedzie go Chmielewskie go, który neprawdę zasłużył sobie 

na to, by pamięć jęgo utrwaliła wdzięczna przede wszystkim 
lućność kaszubska w popocie i w Wejherowie, na terenie 
Gdańska, działali Czysewsxi, Pokorniewski i inni. Według 
statystyki z 7.1908 powiat pucki liczył ludności polskiej 
jeszcze 68,6 % - ale na to składała się przede wszystkim 
wieś, podczas gdy Samo miasto Fuck wykazywało katolikow 
Eolaixów 526, a Niemców katolików 1003. Wejherowo liczyło 


Pass 
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Folaków katolików 2040, a Niemców katolików 3131. Sopot Pola- 
ków katolików 1225, a Niemców katolików 4568. Gdausk liczył 
Polakéw katolików 34875,'a* Niemców katolików 46 893. zim by- 
li ci Niemcy katolicy ? Ogromna ich większość to napewno zniem” 
czeni kaszubi.Fowist gdański, wyżyny liczył już tylko 9,7 % 
Folaków. Tak straszne spustoszenia poczyniła germanizacja ne 
terenach, przylegających do wybrzeża morsxiego. A gdyby jesz- 
eze choć ci, którzy według podanej statystyki podawali się za 
Polaków, byli pewni co do swej narodowości, Byli to atoli 
ludzie w znacznej części”narodowo nieuswiadonieni, na których 
też polegać nie było można. N.p.w takim Zucku narodowo uswia- 
domipnych kaszuböw na palcach policzyć byżo można. Właśnie 

w tym czasie osiearił się jako kupiec biawatnix Antoni Miotk, 
gorliwy patriota, co budziło nadzieję, że obudzi on z letar- 
gu pogrożęnego ducha narodowego wśród tamtejzze, lusności 
kaszubskiej. Reda nop. ludua wieś, mająca już wygląd maiego 
miasta, a leżąca na szlaku Chylonia - Wejherowo, trzymała 

się co do polskości dość dobrze. *oxoro avoJi nastał tam jako 
proboszcz niejaki ks.Maćkowski, pochodzący z czysto polskiej 
rodziny z pod Koronowa nad Brdą, a «tory przebywając dłużs zy 
czas jako wikary w Gdańsku, tam się zupełnie zgermanizował 

i założył tam wśród czysto kaszubskiej parafii rozmaite 
"Vereiny" /niemieckie towarzystwa/ , parafianie w większości 
poszli za nim. w parafii oksywskiej był proboszczem Folak 

— bohater męczennik. Choć sam już nie mógł się zajmować 
działaniem w kierunku uświadamiania narodowego parafian, 

to jednaz z tej plebanii promieniowal na całą parafię żywy 
duch narodowy. A jednax i do tej parafii groźnie wciskasa 

się germanizacja, bokiacny obraz o tym stanie rzeczy dała 

mi pierwsza kolęda, którę odprawitem po Bożym Narodzeniu 

w tej parafii. Ks.prob.już nie kolgdowal, to też ja san 
miałem sposobność odwiedzenia xazdego domu, każdej rodzi- 

ny i przexonania się, jax tam wyglądaie, co sig tam Gzieje, 
jaki duch tam panuje. Przekonałem się, Ze, O ile stan re- 
ligijno-moralny był zadawalający, Z wyjątziem pijaństwa, 
wtóre dość byzo rozpowszechnione, w£ród tantejszej nad- 
brzeżnej ludności, to kwestia narodowa budzić musiała i na 
tamtym terenie poważny niepokój. Germanizacja szerzyła się 
groźnie. W takim Orłowie już tylko 2 rodziny życzyży sobie 


ny” 


odprawienia obrzędu kolgdowego w języku polskim - reszta w 
niemieckim. W féyni sytuacja przedstawiała się lepiej ,ale 

i tu było sporo małżeństw pol względem narodowościowym mie- 
szene. Albo mąż mówił nietylko po niemiecku, albo Zona, ézieci 
odmawiały pacierz już tylko po niemiec«u. Byty tez i malúen- 
stwa mieszane pod względem wyznania. Doświadczona to była 

NADE ; że ci, którzy się z lekkim serce} wyzbyweli swej naro- 
Gowości, a na pierwszym miej scu swej ojczystej mowy, łatwo 

też ulegali zmianie wiary. Mimochodem tylko zaznaczam, że 
Gdynia, która obecnie prezentuje się jato wcale pokaźne 
miasto, miało wówczas wstępów kolędowych 118, co wskazywało 
by na jakim 1000 dusz. Protestantow była tam szczupźa garstka. 
Gazet polskich czy innych pism religijnych w języku pols«im 
spotykałem rzadko, natomiast w większości domach znachodziły 
się niemieckie pisma, na pierwszym miejscu centrowa katolicka 
"iiestpreussisches Volksblatt". 

W Gdyni jedna z ulic nosi nazwę Józefa Abrahama. Tu bowiem 
on mieszkał, Tu jednax nad wybrzeżem ani ja ani mój następca, 
ks.Sell w latach 1708 - 1913 nie zetknęliśmy się z nim ani 
z jakakolwiek Gziałalności4 jego ne tym terenie. Pochodzi to 
stąd, że jego pole pracy i zajęcia znacaodziło się gazie 
indziej, a mianowicie w głębi terenu zamieszkałych prze z 
ludność kaszubsxa. Był on bowiem tax zwanym mężem zaufania 
"Gazety Grudziączkiej”. Jego zadaniem ' było werbowanie abo- 
nentów dla niej. Przy odwiedzaniu poszczególnych mieszkań 
i rodzin miał on możność za pomocą ustnej propagandy wzbu- 
azgnia uświsdomienia, krzewienia ducha narodowsgo i umilo- 
wania spraw ojczystych, z czego też wydatnies xorzystal. 

W tym leży też główna Jego zasługa, Do Gdyni przyjeżdźaźł 
on zwykle tylko na niedzielę i święta, ozerszego rozgłosu 
nabrała jego osoba dopiero, kiedy jaxo przedstawiciel 
Kaszubów pojechał na obrady pokojowe do Versailles , 
śmiało stanął przed obliczem tego wysokiego Areopagu, 
który wówczas rozstrzygał o losach pokoju i stanowczym 
głosem, któremu towarzyszyło silne uderzenie pięścią w 


stół, oświadczył, źe faszubi sg Folakani i nietylko chcy; 
ale muszą należeć do Polski, Ale wracajęc do przerwanego 
tematu odnośnie kolędy tak w Gdyni jak i w innych miejsco- 
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wościach parafii wracałem z nich każdorazowo w nastroju 
przygnębionym. Ale przecież nie ograniczaleu sig tylko 

do tych smutnych stwierdzeń, a szukałem środxów zarad- 
czych na te bolączki, Jakąś to dogodną sposobność ku te- 
mu dostarczało odwiedzanie domu po domie, stykanic się 

z każdą rodziną przy jej ogniszu domowym. Korzystałem też 
z tego w całej perni. To uświadaniałem, że kaszubi to Po- 
lacy, to chwaliłem, jeżeli wiedziałem, ze modlą się w Oj- 


czystym języku, czytają polskie pisma, to znów ganiżem, 
karciien, gdzie widziałem zaniedbywanie się pod tym wzglę— 
dem, przestrzegazem, że żadne dziecko nie zostanie przyję- 
te do I komunii św., które nie będzie umiało czytać po pol- 
sku, rozdawalem polskie elementarze, polecazen czytanie 
religijnych pism jak "Posłaniec Serca Jezusowego", "Głosy 
Folskie Katolickie” ‚"Przewodnik Katoliczi", kture to dla 
parafian sprowaczalem, nakłaniałem usilnie na abonowanie 
polskich gazeta Że akcja ta nie była bezskuteczna, miałem 
możność przekonania się podczas następnej kolędy. Dawala 
mi ona już daleko jaśniejszy, bardzie j pocieszajęcy obraz, 
W wigkszoéci domów widziałem już polskie gazety, Aby ni 
radość sprewić, wieszali je na podpadającym miej scu ,ozla- 
dałem też po wykładane pisma religijne, dzieci z elementa- 
rzen w ręku zbliżali się do mnie, chwaląc się, że umialy 
już czytać po polsku. Z ust niejednego ojca słyszałem taxie 
słowa: "Og «q ixa wiema,czem my jesma, nie gozwolena naszym 
dzieciom modlić sa po niemecku", 

Ale kolęda trwała tylko raz do roku.Za maza to, Dy oku- 
tecznie przeciwstawić się falom,stale narzucającej się nieg” 
czyzny i by uświadomić ludność ,jak jej przeciw działać.Trze” 
ba by tó i tu jak to i gdzie indziej było takiego ogniska „od 
którego by stale rozchodziło sig światło i ducu narodowej 
światy i Świadomości. Dlatego i tu postanowiłem założyć 
"Towarzystwo ludowe". Zdaważem sobie sprawg,Jjakie to będzie 
miało i tu dla mie następstwa. Wszak Niemcy tu na wybrzeżu 
jeszcze bardziej nienawistnie baczyli na każdy odruch budze” 
nia narodowego,uważając tę ludność za jatwiejszg kgsk do 
połknięcia i strawienia.Jednak te względy nie mogły mnie 
powstrzymać od dokonania tego,co postanowiłem. 
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rzem i 2 tye Pozkorenyn waiem, na grzbiecie którego dozna~ 
wałem passe oczy swoje wicoxien morzu tyle biogich emocji, 
marześ i nertchnień.rodczae gdy az dotęć Su “townie pcustrzy” 
nywalem moje łzy, aby nixt bcj mej słabości ni: s widaie?, 
to tutaj, perio byłem sau Jeden, one Gwarte ml się paćci 
ły z oczi i popłymyiy na GÓŁ ku SOSZiB morskie 1,Frzyrzck- 
tex sobie jednak, Ze w renysatosei, © ile tylko b Cy iad 
netnodé, choć tylko na krótki czaz, przebywać bed; IO; 
rocznie nad to wybrzeże, ce też aż do starości dotrzynywa= 
lem. lie wiecziałen ateli jeszcze, Ze po ¿iliémostu Latach 
choć tylko pośrednio zwiążę sip powinowactwen 3 tym yybrze- 
Żem przez. wa, że aćj trat pojaie zone rŁośnie stamtąd 1 to 
Jerzese w ¿oca jeng 2 AMNLOTEK NASEEZO óvezeane ge kćżna 
miatorazieo. Club ich vłaćnie odbył sl w tyr YT » kiedy 
dozonywsłk sig Pol wodzą nen.Hallero w Fuel aut zaślubin 


tv 


Polski Ł morzem. Fo goku dwudziestym, siedy tc Ta ‚le morakie 
sus ovp uekryri wergimi calowaly „ler® włacuej mevki, 
a nid wyrednej anecchy, jeaxáe rozkosznie było patrac¿í na 


te wszystkie cude,tére się tam nad tyn wybrzeżem 


bape prov 
Coxonzwaiy | Te wylane prze munis 227 mich whasnych zafla- 
bin e mor Ser hy == oS ~ 


él _nustopes, ks.551l, sontynmie zaplanowane _ 
dzieło i dokonuje je. Dom Towarzystwa zanienia 
Sis na kaplicje 


uielzę ulga ale mnie było, Że moin następcę mi:nowany 
został ks,dan celi, Filomata, zkszaniec rówzież w procesie 
tom im i kandydat na dozyotnicso wizurcgo. LCN, tak 
byłen mocze yrzekonany, dokona tego, w czym anie przeszko 
GZORBO+ - nie omyliłem sige “sebell Zabrał sig rajne do 
azieła i nicbawen etangi dość obszerny dom, Sicdacagjacy 
się 2 przestronnej sali wraz z sceną, dwóch inicjszych 
poxol i icucini, teraz już Tewarzystwo miażc swój waasny 
lokal i nogźo w nim wszystkich asłonków ronioseió,fiało 
też możność urzsezenia w nin rozmaitych ipres, jak przed 
Stawie. matorsrich, zabaw i ted. Dom tan "oii nie stanai 
w Bostach, Donisvuż tam nie było ni temu odrowiećnich Wwti= 
|| YUNG, a w j'ierwoszynie, położonym o jakie 3 kin. na po- 
o łudnie od Mostów, co było nawet korzystniej, bo by2o tli- 
żej érocka puratii, li uroczyste poßwigeenic tego Comu 
| | kasgubaricy pojechać nie mogten p voniewaz ocbyżo Sir ono 
' w nieczięlę, kiedy zajyty byiem w duszpasteratwi e.0trzymu” 
len natomlası cały arkusz pspicru, na którym pod nadesła- 
| nmi pozdrowieniani figurowała caza moc pocslsów, mieday 
nimi tes i caeMuchowskicgo, sędziego Chrielewsisiego i co 
l mic uzczególnie zadziwiło i ucieszyło, Że tym rauen 2jue 
| Wiz sig na t; uroczystość prob.i dzickun z uejucrowa, 
| KkSerabrowskie Ale i “ee-dell nie RESTE) zagrzał w Cksoywiu 
| i jego stamtąd usunięto po nie długim czesie, Lpotliaż go 
| ten cam los, co i MiiGe Fo nin pruysmd? do Moyola nic- 
deci is. oZuchmiclsoki, który już tovarsystwemn sí, nie zaje 
| mowad, na situbek czego jego Żjwotaość poczęłu vodupadac. 
Po ulm przyszedł kö.Kaszubowski. Y nięćzyczacie aboli 


wybuciia nicrwscza sojna świutowu, podczas zućrcj wszelka 
| ĉvylałalxóść polskich organizacyj Zostuła zekazana.!rzez 
pewien czas dom ten stul pusty, Na pocvaticu lutego 7.1215 
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zmar} ks.prob.Machowari. lówczac zrodziła sio nyál 1 wier= 


nych północnej cześci parafii, najbarcziej odległej od zaś” 


cioła parafialnego, by utwerzyé tam osobna placówkę ÓGusz= 
pustersi@. Wysturczające pomieszczenie przecież było. Ob= 
szerna sala stała rusts. o otrzymaniu zgody ałsdzy bis- 
kupie; Gobudowano już tylko drewniany w et: i po prec 
ciwnej stronie jeszcze dwa dalsze pozoje na micsuxanie dla 
251064282 Ma beenie postawiono słtarz I uulica i plebania 
tyły gotowe, służąc przez lat 16 aprawie cuczyzwterukieje 
Z tej zeimprowizowanej świątyni znów rozbzzmieweuła nowu 
ojczysta, Fo wojnie już za czasćw Polski zabrano si, de 
zbudowania okuzałej Świątyni fa skicj i nowej rlebanii 
między Vierwoszynem i Fosakowyw, odległym tylko © 1 «im. 
od Fieryoszyna. Fierwczym duszpasterzem tej novej karucji 
został też ks.flzszubowsawi, Pe wybuchu drizicj wojny Ewia= 
towej zv.feavz bowski,jaka dobry lolak poczicliz los tyla 
innyen kepluntw Foluków. Zostal zamordowany, 2 priy «O Cu 
ziałać vojennych Niemcy wysadzili też i te piekna ewig- 
tynię w powietrze, na miejsce ttćrej postawiono juzo ka- 
rlieę obszerny baraz, u którym si, oćbynają obecnie nato- 
Żefstwa. Ketan Sell,nicstety, nie dła:o Six bez’ cieszył 
oczyekana wolnością romerza. Otćż złożyło Si; tak,że poć- 
czas I wojny Świstowcj byliśmy sęsiacumi, on ¿zio adinini- 
strator parafii Glivice, je jako kuratus w Legbädzle. Po 
ukosezeniu wojny = jednej i druwiej parafii zjawiały si. 
uyradki zpióesii czarnej ospy. 2 tą wielce roca zaralli- 
wę Choreda zetxnąłem sie już w Toruniu i viedzision, Jak 
ona jest niebezpieczna, To teś 'znopatrzenie picrwcze © 
zareżonejo tę chorobę chorego, zaraz of nico po¿echutlen 
de Czersku po sóncíne zastrzyki. Podczas wielkanocne o 
konkursu opowiedzi wv flivieack przsstrzegałem też Kw.Selia 
rrzeć zdraéliveéci« tej choroby i raczilen mu te sano 
uczynić, eo i jue Niestety, złekceważył sobls to mozę 
żyezlisą rade i noże jazie dwa tysodnie po tyn Tonkursis 
jad nie żył, Śmierć tere wielce zacnero, pełnego ducha 
potviecenia kapłans, Snrewiła ni wieiki ból i żal, tyr- 
baróziej, Że tył to przecież towarzysz wspólnej nieddli 
i wyznawca tych sauych ideałów, «tóryn 1 ja hołóowałż ew, 


ha noyej placówce = w Koronowie n/irds. 


Przybywszy do iomonowa, a udając sig od dwerca przez 
miasto do plebanii rozejrzaien si: w jego położeniu i prac 
zonalen Big, że przedstawia sip weale uroczo, Wie znosi= 
łem obwartyci równin, wydawały mi Sig muent, zbyt mono- 
Younes, rocłnz mago gastu był teren pagórkowaty, auto za 
icony wody, zalosienien, perowami. Koronowo reoniexed s 
powiadazo tym moim wynogon uzocobaniowya, “Misato pree~ 
pływsła wartkia pręcem rzeka Drüa, Grielse je ua dwie z0= 
towye Częćć miuste położona była w linie szeki, ale dzl= 
sze zabudowania wanosizy Się no wzniesieniaci po obydwuch 
stronsch rzeki» Na przeciwnym wzgórza był igeny, prze= 
stronny park, aw parki znajdowała się restuaracja z ote 
szermę Gala. Znajcowaly się w mieście dwa gościożły; jeden 
dawnlejszy parefiainy pot wezwanien św.Andrzeja = stojący 
już na wzniosienia, a drugi nisko w dolinie bliake rzeki, 
to klasztor nocysterski, okesata Świątynia, nie wiele 
ustępujące picknen, romisréf i roznachówi Ke@edrze w 
Pelplinie, Zrozumiale, wezak jećnn i druga była zbudow?- 
na przez ve same ZukOMYy, Jiko kościół porafiging po anie- 
sieniu zakomi przez Prassków służyła i używana jeat eż po 
cziś zien świątynia preysterskas vindene, Cystersi lubiii 
osiedlać sio w Colinack i możliwie w yoblimkesei reek, 

w przeciwie stwie do Kartuzjanów, utórzy weleii czyćrza, 
* Koronowie zabucowania klaszterne zamienione zostały ne 
więzienie karne Yieste liczyło xoto SCuU mieszka, ców, 
Tyle też liczyła Gusz parafia, Miesto schludne, dość zum 
drzevione dodatnie zrobize na unie wrażenie. „eby tax 
Jeszcze można doprowadzić morze, byłbym z niexe cułkien 
zadowolony, ale ta nostalagia za nim tranize mnie gesz= 
cze długi czas. Y jlebanii doznałer również iyczliycz 
przyjęcia ze strony tamtejszego probosze za Ss. Urederas 
Była o nim opinia, Ze te wielxi autokrata, nicznoszacy 
żadnego sprzeciw i z teso powodu niełetwe z nim współ 
życie. Ale jakoś zeftknąwszy sie z nin, nie odniosłem 

o nin takiego wrażenia, Jego postać, pełna powagi i 
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1 uduchowmnienia, przeciwnie, sympatyczne wywarła na mnie wra= 


żenie. Ze ono mnie nie nyliło, przekonakem sią o tym aż nad= 
to. OG ku.@xcdera dowiedzisien się, de wikary nie miesza 
4 nie steruje się w plebanii, e osobno we wikariöwee i sam 
Gię utrzymije. Zaprowadził mnie tamdotad. Fołowa doma 
akładająca sig 2 Gwach pokoi 1 kuchni była na parterze sa 
trzeci pokój był na piętrze, Druga połowa domu zajęta była 
przez rozin; zazrystiana, Bardzo six 2 tego acieszyten,bo 
Gato mi to możność sprowadzenia siostry celem prowadzenia 
mi gospodarstwa domowego, co mnie, pozbawionego widoka na 
probostwo, pozwoliło mieć kogos Z najbliższych przy sable. 
Objaśnił anie, Że na atraymande wikarego rząd płaci z tj- 
tułu zajętych dóbr kościelnych, 89 mrke do czego on depża= 
ca 11, tak Że stały dochód wynosi 100 mrx. a do tego akey- 
dens 2 stypendiów mszalnych, z pogrzebów i tede uzupełnia 
dochóć miesięczny 30 200 ark. Byłoby to wystarczające na 
akromne utrzymanie, gdyby tie ten fatalny proces jeżewski e 
Zdawałem sobie przeto sprawę, że co do tego trzeba będzie 
sobie zaciakać pasa, Ale mniejsza © to. 

Jeżeli chodzi o sirawy nasze i yolskic, ta tutaj wezed- 
ten w warunki zgoła odmienne od dotychczasowych, Podezes 
gdy na moich dotychczasowyych placówkach, z wyjątkiem chyba 
parafii drzycinskiej, zastaważem pod tym względem odłogi; 
rolę zupełnie nieuprawioną, co mnie zniewalało do zabie= 
rania sie do jej uprawy, to ta ojczyste zagony już były 
tak doskonale uprawione, Ze nio potrzebowały one już dal- 
azezo uzapełnieniae Zu była już prawdziwa Polska, połskość 
biła ta no tażdym kroka, usuwając Niasców i niemieckość 
zupełnie w eich. Całe życie polskie było tu zorganizowane: 
Istniał tu Bank ludowy, mający swą siedzibę własną, GOŚĆ 
okazałą zamienicńę W rynku. Była ta spółka handlowa 
FRolnit", posiadająca również swe nieruchomosci ~ com 
mieszkalny 1 spichlerz, było Cobrze rozvijajace się 
"Kółko Kolnicze", był Sokół, Towarzystwo Ludoveg Kółka 
spiewacze "Cecylia" i "Harmonia", “Kozo Pas", Towarzystwo 
Czytelni ludowych, utrzymujące tość gasobm, bibliotekęs 
a rómież bardzo ważne towarzystwo młoczieżowe "Samoromoc " 
oparte na tych prawie samych podstawach ideowych, jak już 
w niepodległej Polsce nasze KiaSellmy /katolickie stowarzy= 


a 


cas 


szenie młodzieżowe/, Sklepy; rozmaite przedsiębiorstwa han» 
dlowe 1 przemysłowe z nielicanyni wyjatkamia, były również 
w rękach polskich, Minre zrozuaienie potrzeby suosorania | 
hasła: "5wój do swego” niech daje poznać taki choćby fakt 
drobny. Otóż kiedy kilka dni po moin przybyciu przyjechała 
i moja siostra, potrzeba nam było rozmaitych sprzętów ka= 
chennych, Jaxiegoś z nich nie można było nabyć w polskim 
sklepie. Natomiast znachocził sie w Żydowskim skleple, 
Sprawunki w mieście załakwiała nam przeważnie żona zakrys- 
tiana, który micszcat w drugiej połowie wikerjéwki. Kiedy 
nam to opowiedziała, mówię do niejs "Mo trudno, pani, kiedy 
Już nie można tej rzeczy dostać w polskim sklepie, a kn= 
niecznie nan potrzebna jest, to niech pani już idzie po 
nią do zyda". "0 la boga; odpowiada poruszona, toć by juz 
całe miasto wiedziało, że ja u żydów kupujęs Ludziom na 
oczy pokazać bym sie nie śmiała, Chyba (jak sic już éciemi, 
28 mnie nixt nie zobaczy; to pójdę i kupię", I tak też 
zrobiła, Niejaxi Kiećrowski, rzenieślnik, jakoś sze ze pól- 
nie przejai się hasłem "Swój do swego", Prawie każdego 
ania odrywał sie od swej pracy i krężąc zo mieście, szukały 
kogo by zdybać na nieprzestrzeganiu tej zasady.Ton zawsze 
coś nieprzyjennego obrywal. 

A jax się to stało, ¿e wizénie Koronowo nubraio takie= 
go charakterı jeszcze podczas niewoli miasta czysto pol- 
skiego i że w nim tak silnie pulsowało Życie polukie ¿Jal 
rzadzo gdzie indziej ? I czemu i ja zawdzięczan,że się tu 
aż 4 lata utrzymazen, choć naweb aówabym bya jeszcze i 
dłużej pozostać, gdyby warunki noje nie były się tak uło- 
Żyły, Że sam zapracnąłem zmiany ? 


Iseprobo3zcz 1 dziezan Vitor Treder. 


Ks.prob,Treder był inicjatorem, twórcą i duszą tego 
wozystkiegos co tam zaistniało, Jrodziż się w Idavie któ 
ra wówczas należała do diecezji chełnieskiej w 1,1852, 
Święcenia otrzymał w r.1376, a więc już w czasie Kultar= 
kampfu. Iława byłe miastem w przewaźnej większości nice 
míecka i luterska, Rodzina ks,lredera była z pochodzenia 
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swego narodowości niemieckiej; ale szczerze katolicka, 
Przyponinałem sobie; Ze mój ojelec, kiedy jeszcze byłen 
chłopcem, o “ej rodzinie bardzo pociletnie si, wyrażały 
jako bardzo czyrnej w kołach katolickich i Zyezlitile uspo- 
sobłonej dla Polaków. Jeden ze synów, Wiktor, został kop- 
planem, ten drugi Konstantyn, po ukośczeniu studłów prawas 
był już sęćzię i zaręczył się. Jtdnak nagle zerwał narze~ 
ezerstro, wstąpił do Seminarium Duchownego 1 zoctał rów- 
nież kapłanem, Jednak przeniósł się do Nadrenii í tam 

w Kolonii pracował jako kapłan, dopóki go kilka lat przed 
I wojne Światową ksebiskup Roscatreter nie powołał na sta 
nowiske rektora Seninariim Duchovnego w Pelplinie, Ko vik- 
tor Treder został nroboszezem w Komnowle 1887. Doświad- 
czywszy ucisku kościoła katolickiego i własnej też osoby 
w Czasie Kulturkanpfu, a nadto poznawszy gnębienie i præ- 
śladowanie ludu polskiego, stał shy gorliwym szermierzem 
sprawy kościoła 1 szczerym przyjacielem 1 obrońcą ludu 
polskiego. Przejął się dole też swych parafian koronowe 
skich do tego stopmi.a, że stał sig gorliwym, wielce czyn= 
nym i pełnym poświęcenia Polakiem- dAzisiaczeme Kapłanem 
był on w najéciélejszym znaczeniu tego wyrazu, pełen gore 
livoéci o chwałę Bożą 1 dobro dusz mu powierzonych; 
przykładny pol zażdjm waglydem i stad buuzacy powsZecany 
szacuncz, Lubit eż 1 towarzystwo 1 rozrywki, chętnie 
grywał w karty 1 nie odmawiał sobie 1 innych przyjemności, 
ale zawsze i wszędzie umiał zachować umiar i swą godność 
kapłańską, Ten ogólny uzacunck, którym go powwzechaie 
darzono, i nic sie udzielił, kiedy go poznałem coraz 
lepiej i te dzieła, które ta potworzył. Kto go tylko nie 
lubił, a przeciwnie wielce nienawidził, to byll Niemcy. 
Mnie to właśnie wychodziło na dobre, mnie przeto zosta- 
wiono w syokoju. Zyskanie sohie w2agledéw i życzliwego 
serca ze strony ks.Tredera wymagało penyek pośrnięce. 

dla niego. Przede wezystkim co dzień używał on dłuższych 
przechadzek, a nie Lubiä choazić sam, Fregnyż riieć suale 
towarzystwo mizurego. Była to ze strony wikarego pewna 
ofiare i nie każdy z mych poprzedników był do niej 'skłon- 
ny. Wikary w ten sposób był poniekąd krępowany w swoboć- 
nym dysponowaniu swym czasem i swoję osobą, Poza, tym była 
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dla mnie i ta niedogodność, że ka.proboszcz wszystek czas 
przechadzek zapezniaz opoviadaniem swych wspromnie. i bo- 


gatych swych przeżyć. Same w sobie były one ciekawe i po- 
uczające, ale powoli tematy się wyczerpały i te same spra- 
wy były od nova powtarzane, przez co traciły na aktualnos- 
ei i nawet nieraz niulziży, Pla mnie poza tym pewna niedo= 
godność stanowił powolny chód w czasie naszych przechadzęke 
Byłem zwyczajny szybzie w chodzenia, Nogi były zdrowe, ser 
ce i płuca wówieź, a ten powolny chód nie był dla mnie, 
wytchnieniem i orze2ówicniers Yolazbym byż racztj razem 

z siostrą, daleko młodszą odemnie, również żwawą, bujać 
sobie po przechadzięach, Uważałem sobie jednak za moralny 
obowigzak nie ackylaé się i nie odmawiać temu zacnemı ka 
płanowi tych usług. Co się bowiem przez to zyskało, bjło 
daleko barcziej cenne, niź te drobne niedogodności, Przede 
wszystkim zdobyło sic jego wdzięczność, życzliwość i Zu 
pełne oddanie sige Miakem w nim prawdziwego przyjaciela 

i wielce życziiwczo opickuna 1 prawdzivie ojcowskie serce. 
Moje kłopoty i troski stały się i jeso własnymi. 

Co do opinii o nim, jako autokracie dyxtatorze, to w 
rzec zy samej pewne skłonności samowładcze w nin tkuviłyą 
ale to było raczej a niego zaletą, Tej właściwości bowiem 
zawdzięczało Koronowo to, co w nim Gla naszej sprawy Oj- 
czystej potworzono. Rozkazów jego bowiem chętnie słuchano, 
bo wiedziano, Ze one były słuszne, celowe i pożyteczne» 

Zresztą, ta Żyłka dyktatorska za. redera, «to ją bli- 
tej poznał, byBajmniej nie była trudna do przezwyciężenia, 
Trzeba było tylko viedzieć, jak do niej podejść, Otóż lu- 
bił on, Ze wszywtkie zamysły i pomyaiy 1 zamiary od niego 
pochodziły, vara sztuka polegała na tym, żeby to, co się 
a niego chciało osicgnaé, mu wmówić, że to była jego wias- 
na myśl, jego własna rada lub pomysł. Choćby tylko kilka 
na to przykaaaów, Moja siostra, która mi prowadziła gospo- 
darstwo,rapedza m ciężkę umemię i leżała w sanatorium w 
Bycgoczczy. % niedzielę chciałem ja oówiedzić, ale pociąg 
już o pierwszej po poł.odchodził sted = vice trzeba było 
o godz.3 odprawić nieszpory, a ks,Treder, który w między- 


czasie został dziekanem, zamówił mię u jakiegoś państwa j 
w okolicy na karty, Podezas przechadzki usiłowałem go | 
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nakłonić, by za mnie odprawił nieszpory, bo inaczej bym 
nie mógł pojechać, I bu naraz napotykam się na stanowczą 
odpowiedi odmowny zt ¿ego Stronye Unéwiz sig, Że na tę i 
tę tam stanie modzinie I chce słowa dotrzymać, A mnie żal 
się zrobiło, że siostra będzić na próźno na mnie czekać 

i podczas delszej przechadzki. zamilkien. Kiedyśmy stanęli 
naprzeciw plebanii, Wy się rozstać, odzywom się do niego; 
"przecież ks.fziskan zawsze tak głosik, 2e na plerwezyn 
miejscu obowiązek, a dopiero po nim rozrywka, Będzie więc 
tak, jek kc.dzickan twierdził, Ks.dziekan odprawi nie sz= 
pory; a dopiero po nich jojedzle na Pozrjwkę; a ja pojadę 
do chorej siostry, bo te mój obowiązeke Hłepravda 7?" Tak 
ma to zalmponowało. Że wziął mnie za ramię i pociagnn2 
mnie za sobd do plebanii słowy: "Już dobrze, już dobrze, 
Niech ksiądz prayjezie zo mną na zieliszek wins er 
Siostra po powrocie z sanatorium czała «Tę jeszcze słabe 
R pewną niedziełę Kółko rolnicze urządzało swą zabawe 
kilka kilometrów za miastem. Ks.prob.Treder proponował 
nas zabrać ze sobą na miejsee aubawy Swym krytym powozeme 
Przy wsisdania anadznu wióstrę obok niego z tym, że siostra 
nie może siedzieć tyłem do koni; bo jej się Ełabo robi. 

A on nie chee i nie chce sie na to zgodzić, Że to nie 
uchodzi, ksiądz przy kaiędzu, a ona niech civdzi naprze- 
Civ. Tłinacze m, że to przecież z konieczności, ze vwzulc- 
du na zdrońie, Ani rusz | Zirytoweny wzywam diostrę,żeby 
zeszła 2 wm. Niech ke.dżiekan sam jedzie ! WBedy to 
dopiero juskuikowaso. sums myśl, ¿e mi Sara jojechac y tuk 
na niego yotzininta, że som siostrę spowrotem weliaat 

do powzu 1 usadził obok siebie, d kiedyśny dojechali na 
miejsce, wziął siostrę ze sobą 1 oprowddzając ją po stra- 
ganach włodyczani ją częstował, Był to człowiek, który za 
odrobinę serca cńiityn screen risei2, To też tal Byczliweg 
mi 1 aż tak oddanego probeszeza nigdzie indziej nie mia- 
lón. Mogłem oc niego wszystko uzyskać, co tylko chciałeme 
Trzeba tylko było wiedzieć, jak do niego podejść.ten zacny; 
a tak wíelee zasłużony kapłan przedwczesm, i tragiczną 
umarł Gmierci4.0t62 sąsiad jego, Ówczesny pretoszez z 
Byszewy, ponieważ do plebanki należał obszerny las, 
przysłał mi w prezencie upolowanz sarnę, deso kuzynka, 


- soe 
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która ks,Trederowi prowadziła gospodarstwo domowe włożyła 
część przeznaczoną na piecze:; w ocet Znachodziły się w 
niej jeszeze ołoriane kulki śrutu „które oksydowaly, na 
skutek cze fp po spożyciu mięsa tak ks.Treder jak i jerp 
kuzynia ciężko zachorowalię Podczas gúy kuzynka wyszła 

z życien, kzeTreder ulez2 chorobie zatrucie, A liczył 
dopiero mało ponad sześćdziesiątkeę 


Flebania, | 


Aczkolwiek miałem własne gospodarstw domowe, jednak 
wszystkie niedziele i święta zarezerwowane były dla ple 
banii, Zo sobie zasyrzecźł lu. red wobec nas, To tez w 
te ant począwszy od obiadu aż do późnego wieczora sp dza- 
liśmy w plebanii. Porzadek naszych gościn był ściśle usta- 
lony. Obiad, krótki odpoczynek,następnie ja udawałem się 
do kościoża na katéchiezg, a nustvępnie ua nicazpory,potym 
podwięczorex, 2 po nim zasi adalismy do kart = nie czasem 


na pieniądze, ale jakieś znaczkł, W Oksywiu nauczyłem 


się gry w skata, To też poczatékowo grywaliónmy w trójkę 

w skata, podczas gdy moja siostra xibicowatus0óákaa jednak 
poduczyliśmy się grywać w preferansa, grywaliśmy w czwórkę 
tę grę. Miała ona regularnie przebieg nie pozbawiony pew 
nego komizmu, którego ofiarą padała kuzynka ks.Tredersy 
peCylLie Panna tyli to gospocymi, wzafarka gospodarstwa do- 
mowego 1 kuchennego. Była to osóbka male go wzrostu; ale 
bardzo gadatliwa, Jej aparat mówny był wciąż w rachu,nie 
czasem w Złym znaczeniu. ani się ona z nikim nie kłóciła 
ani nie plotkowała, Stąd jej gadatiiwosé nie była dla ni 
kogo szkodliwa, Po przeciunej stronie plebenli byża ned- 
leóniczórka, Żona nadleśnicze m,oczywiście Niemka i luter- 
ka, była również bardzo gadatliwa, Opowiadano sobie „że, 
kiedy te dwie kobiety się spotkały, to zaleäalo od tego, 
która z nich pierwsza dorwsla się do słowa, to jaż i ca 
łą ro znowe skorc Zzył8, Druga już nie doszła do słowa. 

Panna Cyli miała jeszcze i te osobliwość, że stale była 

w niezgodzie z modas Jej kuzyn, ks.Treder, od czasu do 
czasu uzupełniał jed garderobę. Otóż otrzymawszy jakąć 
novą suknię; płaszcz czy kapelusz, żał jej było od razu 
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je nosić, Odłożyła je do garderoby, a kiedy je stentac wy» 
jęża i zaczęła nosić; już moda się zmieniła, tac, że stałe 
była w niczgoczie Y modą, tia yecua ú plebanii, choć serce 
miała polskie, słabo tylko władała ję egxion pelakin. Std 
konwersacja w jej obecności toczyła się w Języka niemieckime 
1 dobrze było take Y tym bowiem czysto polskim mieście mało 
było sposobiweci mówienia po ciunietide i nożna było Łotwo 
wyjść 2 wprawye ssak co czwartę niedzielę wygłaszałer w 
języku niemieckim kazania, Dalsza słabością peCyli było; 
że lubiła namiętnie grywać w karty, A mino to stale pudło- 
walasKs. Inscer ubr2zyuywes na uczelniaci > krewniaków Tit- 
ków, którzy wakacje spęćzali stale w plebunii, « nimi to 
przede wszystkim rozgrywała się nieraz al późno w noe z 
tym akutkien, Ze stale przegrywała, a jej partnerzy zdoby- 
wali sobie w ten sposćb kieszonkowe na wakacje .Vtó2 pelyil 
nz nassych nieć zielnych seansach ciadała rasen z nami co 
gry, Kselireder nie mógł znieść, że ktoś pudiowel.Moja= sios- 
tra tez faiszowala, ale ¿la niej był pobiazliwyn nstontast 
aicubiegoinyn Gla swej Kusyuki.e awykie ZA pierwszym razen 
padało z jos zo ust oSurse suwese yprzcciggze “Cyli | Tas 

auf I" Za drızim fałszywym poeiggniecien krötkie, Ostre 
"oyli! Pass aufi" Trzecim razem nastąpiło silie uderzenie 
w stół i jeszcze grozniejwze “Uyll, bist du uicit recut 
bei Sirmen ? " Stedy vopłynął z ust peCyli cały potok 
obrożczyct arrumentów., Mnie ze 'siostrą każdorazowo zbie= 
rato się na émiech. htecy peCyli błagalnie zerkała ku nan, 
byémy aby nie wybuchnesi emicchem, Co by sprawy jej jeez 
cze bazćziey I pogorazyło, Ale konice zu każdym razćn tył 
pogpany i zgodny i w najlepszej i nejmilszej atmosferze 
koñczyliémy naszą grę. Te pósiedzenia w plebanii najeżą 

do najmiiszych myth wspounle.. 


zowic. Czy jest m możnoćć |] kontaktowania 
sie umarłych Z żywymi ? 


Ja: już zeznaczyłom, ke.Trecer władnym sumptem Kkształe 
cii 3 siostrzeńców peCyli, swej kuzynki. Byli to Brunon, 
Arnon i Benon (itkowie, wakacje opęstali stale w plebanii. 


e E 


| 
| 


tak ukochał jak ojciec swoje rećzone dzieci nie miał. 


A > 


Ks,Treder wielką troskliveseia ich otaczał = z luboscig 
na nich spogladak. Fielce sobie po nich obiccywał,Naj= 
oaraziej lubił vego najmłodszego Benona, Lubił go stale 
nabierać, ale najwięcej obiecywał sobie po tym najstan- 
szym, Lrunonit+ był to wielce utalentowany młodzieniec. 
Lowocem tego to choćby tak rzadki fakt w szkolnietwie 
średnim pruskim, że pozwolono mu dwie najwyższe klasy 
gimnazjalne ukończyć w jednym roku, Po maturze wstąpił 
do Suminuniam Duchowsego w Felplinie, Fo trzech latach 
pobytu w seminarium 1 po zdaniu ryporosum ks.viakup dia 
jego wybitnych zdolności wysłał go na dalsze studia do 
Rzymu Lu ukouczyt filozofię, teologie uzyskawszy 2 Do 
ktoraty, s6Gwanoczewuie jednak zapadł na płuca, Dla lep- 
szcgp klimatı wysłano go do Fryburgu w szwajcarii,na 
uniwersytet, gdzie uwończył praw kanoniezne.Ponieważ 
jednak stan zdrowia wic pogarszał, wrócił do doma i 
zGłosii się o ¡2ayyecie powrotne do Séminariun Duchow- 
nego, aby po roku otrzynać Święcenie. Tu jednas wobec już 
widocznie silnie rozwiniętej choroby płue zwlekano 2 
przyjęciem go do Seminarium, ażeby sie podleczył. Prze 
bywał więc w piebenzi w Koronowie, Co dzień stykaliémy 
sie ze soba, rFrzychocził bowiem do maie do wikaryjki, 

co zien wychodziliśmy ze soba na przechadzis 1 to przed 
pożucnien, góyżź po pokudniawa przechadzka zarezerwowana 
być musiaża dla kweiredera, Nie tudzil sie zgoła, jaki 
koniec go czexza Cmawialiśmy w czasie naszyci. przecha- 
dzek rczmaite kwestie, ale często też sprawę życia ro 
śmierci. Zapewniał mnie, że émierci absolutnie się nie 
bol, natowiast ciuxaw jest, jax to będzie po éuierci. 
Zapewniał mnie baz często, że, jeżeli tylko będzie 
iatnieć jakakolwiek możność komunirówania się zańwtata 

z tym światem, to on swojej cioci Cyli 1 mnie de o 

sobie zwać, źaopatrzyłem go na śmierć, byłem obecny przy 
jego żzonia, Przez odio tygodni z pewnym lękiem w nocy 
czekałem na ten oblecany zna” nlebosse zyku. Ale ne 
próżno. Ani jego ciocia ani ja żadnego znam od niego 
nie otrzymaliśmy, Hs. Treder, niestety, nzezęścia żad- 
nego 2 tymi swoimi protegowanyni xrewniakani, których 
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Ten najwięcej obiecujący najstarszy w ten sposób zakończył 
swój żywot. Najmżodazy Benon poległ jato oficer w pierw- 
Bzej wojnie £uiutowój. A ten średni Arno też w młodym jesz= 
cze wieku umarte 

To codzienne obcowanie z tym gruźliczo chorym coraz 
silniej kaszlecym/ i na moim odbiło się Zarowiue Fo pewnym 
czasie już po émierei tego’ zacząłem toż oćczucać colegli-~ 
vości w plucach. Naczelny lekarz w sanatorium dla płucno 
chorych,Dr.Meisner,” Sthtéraziz u mic zajęcie uzczytów 
płuenych. Jednak starannie przeprowacuons zurucza w dość 
krótkim czasie usumęża wszelkie Ślucy secboriunise 


życie towarzyskie w mießcite 


Y Koronowie było kilka mázin, z utóryai plebania 
utrzymywała stosunki towarzyskie. Byży to rodziny zacne, 
ezczerze polakie i katolicitic. Ucaywiseit, ze i ja 3 plog- 
tra w tych domacu obcowalisay. Najbliseg plebanii 1 wika- 
riói misasiali ratstwo Kontak. Pan Kantak był zaniadowcy 
i współwłaścicieiem wielkich młynów i tartakay xoronow- 
skiego. On, wysokiego wzrostu, burkiiwy, od rona co wie 
czora zajęty był na placu tartacengn, sząd nieustenaie 
dochogsił So wixaryjri jego tubalny gzos. Miał pewnę 
Głabość do manic. Y przedwiębiorstwie było sporo konie 
Gkapiz jednak furmanki swym wiesnym asiec.on, ale maile 
oświadczył zaraz przy pieruazcj mojci wazycię: "Jeżeli se 
wulkany będżie potrzebował Knrif,te on: zawsze będą do jeso 
dyennzyeji", 5220 tak daleko, że,jeżeli syn albo córki 
potrzebowazy farmanki, to musiałem ją brać nu sicbic. 

Za nych czasów już dwie corki były wyszży oo mi, Jedna 

z nich zamężna byża za Dr.„inglicha,najcierw aduozata w 
Bydopszczy, Nastepnie dyrektóre Banku Zw.gzku Spółck Lae 
zobkowych w Poznaniu, a w czasie uicpodieziowci rolskl 
przez pewien esas ninistrex oKarbu, Najmiocasa corka,da- 
ning, Culo usługi oddawaza naszemu towarzystwı mtodziezo- 


wena "Samopomoc", biorac czynny i żywy udział w zebräniach, 
wygłaszając wylekady, biorac udział w przedstawieniach ana” 
torskich. Wyszła za mąż za sędziego Dena z Lwowa,znarła 
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podezas szalejecej hiszpanki w r.1943. Jedyny syn "Jachu" 
jako ucze. plate klasy ginnazjalnej w Feiplinie zwiał 2 
zakładu, aby zrzedogtać się Go Amer. Przytrzynała 50 
policja 2opiozo w Fanburgi, Ojciec jeso očgraże 22 Gig, Że 
go zabije, «oro go dostanie w swe ręce.Tnaczej jecmak za” 
patrywały się na tea romantyczny wyczyn swez0 brata jeso 
siostTje dwiły Guży wieniec z Gługini biało ezervonyni 
wstęgaai 3 napisem: Witej panie Janina, moża i kapitanie "» 
No, dezerter po przywiezientu go przez 10721076 N0n870 
do domu ŚłFiEY ojca, od sióstr coprawda otrz synak honorowe 
Od ZNACZENIE y jawże jednak odmienne od tego było to,jakie 
wymierzył mu ojciee, No, kapitenem morskin nic zostałą 
ale po uko.czeniu gimnazjum i uniwersytetu osiecliz cię 
jako laryngckog w Bydzoszc zy. = Pani Kantakowe to praw= 
dziwy typ matrony pjołakiej, pełna dobroci i słodyczy: 
Miała jedyna Siosire, wiowę po zmurżym prolecorze uniwer- 
sytetu lwowaxie,o Weberze. Rok recznie w lecie xilxa tyxoc 
ni sp,czała ta pani w Koronowie, Yraywozita ze sobą kazdo~ 
rezowo całą zeraje zebranych ne ulicy kandlów. im to po- 
święcała całą swe, treaty, starania i miłość od rana do wie” 
ezora. H.itantazowa nieraz mi się skarżyła gorie ža JEJ 
siostra o aig zupełnie mie dba, a cala swą miłość zlewa na 
tę swoję psiarnię, A kiedy jakieś już stare,ledwo siepiące 
peisko zbyt stało się wstrętne, prosiła muie, aby je otruce 
Ale ileż to wymagało przezorności i przobiegłośe i aby się 
jej siostra niczego nie domyśleała, bo by sis śmiertelnie 
obrasiga i już więcej nie przyj cchażże 

OĞ czasu do czasu przęjeżódżału teź makka Dr, Znglichn, 
Była to dama pełna temperamentu, Potro ¿ej Eyio wazQdzie e. 
4 jej ust usłyszałem ciekawy incydent, kiedy była uczenni 
cą w jakiejś uczelni w Poznaniu, Na manewry przyjechał 
ówczesny następca vromu, a późniejszy tylko «rucko pana" 
jący jako cesarz Fryderyx Ill. wazystkie iczejtice otrzy» 
mały nakaz ubrania sions jego powitanie w białe makienki 
z C2arayai opaskami, jaro że były to zolory prusi cae „Une 


jedna opasaia wiy czerwoną opaakąe, Wisénie 2o praskór, 
aby zademonstrować, ce jest Polka. TODA 
To poépadio od razı cesarzowiczowi, Kazał ją do siebie 
zawezwać 1 zapytał: "Czemu on: jedna nosi te ezerveng i 
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opaskę", Na co ona śmiało i odwesnie odrzekła: "Ich bin doch 
eine Folin". Ty oćpowieczią eesarzewicz bynajmniej cle nie 
obrazii, & priecivnie AAT MEST eres zeinfonovalu me, Kazał 
je sobie zapisać 1 polecił jej, ve; jażeł3 bęszio w jakiejć 
potrzebie, ma się do niego zwrócić, Ten cesarz chory na 
raka gareła krótki tylko czas Żył wstępiwszy na trone 

tyn gościnnyu, £zczeropolskim dona Kantaków tek ple” 
bania jak i ja z siostrą chetnie gościlitny,Fewsre tam ała 
nas nie tylko drzui, ale i serca były otwarte. 

Drugim tukim domem, 2 ktorym utrzymyvaliemy bliskie 
stomiii towarzyskie, byżu roćzina dektorortwa Szukulskieha 
Choć posiadali własną kmmieniee, mieszkeoli w dem Banka 
Ludowego, yoiozonyn w rynku, Dr.5zuzalski bowitm był dyrer- 
toren tego banku, Do zarządu tej instytucji malezaz tel 
kc.Trećer, kury die. w dziec od godzi de 13 tan arzado- 
wał. Trzecin z rzędu członrier był niejcki tórzy” nki maj a= 
cy brata księdze w Ameryce. Skłań zarządu Banku tego prze- 
stewlai wię w ten wposób poważnie, a prezesen rady nadzor- 
czej był p-lieczkoweki z Nieciszewa. To tez Bonk prospero- 
wał doskonelc. Tusze defo jecnak był Lr.Szukslsci. Pył on 
wielce ceniony joko lekarz, alo swej praktyki Lekarskie j 
nie lubiaz, od niej,jak tylko “6st, się achylaz. trzeba 10 
było zuyile diugo prosic, Zuby się pac jenten Zü; Prze 
bywająe często w lokala bankowym, byłem śwdadkien cieka- 
wych scen, ZwyXie; kiedy się zjawił do niego pacjent, po- 
kój przyjęć był na piętrze, 3 Banx na parterze, przychodzi 
ła najpierw siuzgcih, żeby go poryosić do góry. Kiedy był 
w dobrym humorze, oświadczył jej: "Dobrze, zaraz przyjdę". 
Ale to było rzadko, Często gesto ofuknął da: “Taz de dia- 
bla, wynoś sig". Jaco druga instancja zjawiała si. wtedy 
żona: "Ach Ltakzu;,zważ tylko, koieją przyjechała matka z 
dzieckier, toć pray 307, Zwyzle ją uszichał,ale nie zaye 
sze, I je zbył nieco kategorycziym oświadezeniem: "Wynoś 
sic. Daj mi spokój, Hie mam czasu”, Ftedy jako trzecia 
inctapcja przybiegała jego najstarsza córka ,tialina. Była 
ona jogo ceskien W głowie, Ta z nin robila wszystko +00 

wlio chciała, Poprostu położyła mi ramię na szyję i 
rozkazującym głosem "Tatusii, netychniast chodź !'"popro- 
wadzim go już ubezwładnionego zupełnie do góryedej sic 


liwymií Jziałaczani na niwie narodowej. On giGwnie w 'lowa— 


nigdy nie oparł, Ten obraz mnie zawsze ogromnie bawiło 


Fo prostu niezmiernie mnie cżekawił ten vrrost aaslezny 
wpływ, juki wywierała na swego tak opornego ojca. Ale 
byża to istova silnej, niezależnej woli, Rodzice szukali 
dla niej odpowiedniej partii, ale ona im stanowczo owi gd- 
czyła, Ze ona sama sobie poszuka takiego mega pad jej 

się będzie podobał No i wybrała jakiegoś farmaceute po- 
choásecezo z niaciego syanus I dobry uczyniła wybór.Na= 
byli aptekę w malejazym niazvce atu w loznarakin i żyli 
szćzęśliwie, fak I'r.szukalari jak i jego eśrza,byli gor- 


rzystwie Liktowyt, ona w naszej organizacji młodzieżowej 
"Saaoronoc"', Po za Haling, był jeszcze syn bojgian; A po 
nim jeszcze 2 córeczki. Ton Bogdan z wybucion i wojny 
światowej zaciągnięty został do wojsza 1 wysłany na front 
na zachód. Bodas już w Toruniu jako wikary podczas wojny 
spotkałem tom br.ozukulsklege, Pytani o bogtiana. "ach, powia- 
da, teraz już jestem o niego suckejnre en Tobrya pozmaro- 
waniem udażo ni się w wyciagnać z front: i umieścić dim 
leko po za £irontem przy cięższież artylerii", A vkaćnie 
to było ¿Ego zBaba. HNaquieciaj lotnis, rzucił bombs i zga- 
sił życie jedynego syna 5zukalczich 

Czgbciej bywaiićmy też w domu p.lfoschalowej, właści- 
ciel«i tartak 1 Była to wiowa po zmeriyn za czascw nego 
pobytu mode, który z pochodzenie by? Niemcem=kaltieiixien, 
ale barcza ustosunsowany przychylnie i życzllyae do Polar 
ków, był on budowniczym i jako taki dorobił się ra dosta- 
wach rządowych pokaznego majątku i naby? dobrze zaprowa— 
dzony cartak. Umarł na graclics mézga, pozoztawicjąc bez- 
ezietnej wdowie cały majater wresz z pigi WILLĘ: Pelose ha” 
lowa to Polka z dom kolska. Pochodziła z Sotynioa. Jej re~ 
dzice zostali w r.1863 zamordowani przez Kozaków, 1 jak 
ze wzruszeniem opowiadała, jeszcze Żyjkcy zakopanie ved 
bret i one sama doatali sly ostatcezrie de bezelora 
pruskiego. Je) brat przez oZenek waze} w porisäanie apte- 
ki na Śląsku, znany był z wyrobu głośńo,zwłaszcza w éw- 
Gzesnym Aalendarzu Mariaskia,reklgwanych środków lecz 


niczych.lorobiwszy sig na tym znaczacj fowtuny,przeniósł | 
się następnie do Berlina, nabywszy tan aptekę, Jednak tam 
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mu się ile powiodło, Zbankrutowai i ze guuriwicnia dostał 
pomieszania Zzmycłów, Wyzlroviwezy wrócił ne flask i ten 
z nowa rozżpoczał swoje przedsisbiorstwo. F.Moschelowa do- 
tarta do koronowa, gdzie była przez pewien czas bong do 
Gzieeż, Tam ją poznał jej mas i się 2 nig pobral. Fo nin 
odziecziczyże ceły magctex 1 mogłs żyć w dostzuza, Była to 
dabra Polka i przktykujaca kateliezka, ale strzzznie préina. 
Ładna to ons nie byłe. Nie duża, krępa o graibej szyji Jakby 
wciśnionej w tułowie; co sprewiało wrażenie jukby nieco 
garbstej, toaletą eclogancks, wysżukaną, aullowala indra- 
biać, co jej natura voskapilro Tpalsta mstałe byś zawsze 
najnowszej mody; €rozocenna, efektowna. Mówiono mi, że 
keSdorazowy jej garnitur nigdy nic wynosił wnicy, niż 
tysiąc morck, co na ówczesną wartość marci wionive ej 
stanowiło omromny wydatek, Panierosy zaliła bez pracruye 
tale lażał przed nią atos niedopalkénmebardzo też lubiia 
grać w zarty. vopiero znacznie później aowiedziałen się 
że zażywała 1 morfing. lo też Umwis nic dOŻJWEŻY audi 
pięćdziesistki., Sama była bawize nika 1 gofcinne. ie- 
czosici u niej były zawsze przyjemne i niukr,povwane.Na 
zaśdya vexis wiec wiwa zduwieta sie vw nowej,clegunckig,, 
błyszczącej toriecio. Rami perrego sdurzgio zii, że Jod“ 
czas kolacji jej wychowanie y2esio, roznozzęc dania 725 
stole, tręciła sozjerką o ranic peMoschalowej i wylaża na 
jej saznię całą jej zawartość, Natyczaiast peMoschalona, 
nie ckaragec nijordicjczego zirytowai:,purz.pLowiaa ODŁC= 
nych 1 wyszła. Po chwili powróci ża,alu jaś w nowej lśnią= 
cej połyskiem aakni uśmiechnięta i zadowolonu.. powcotnej 
drodze wobec pań, 2 którymi wracałem po wiecaorku do demay 
vyrsziłew emojo ubolewanle i Ze vu ¿ey WYCLOWU.A jeg "ax 
wielką szkode vyrzecziza 1 me) pocziw spowoć ' ¿ej przy 
tyn opanówania, na co otrzynałen take odpowiecź: "Niech 
ks.wizary będzie spokejny ! To przecież była rzecz z wry 
cortowahe.FO Greta diz nudesels y bytpgourcay ua caus 
nowa suknia. loniero, kiedy nrdeszła, trzeba było jezoć 
konieczność zmiany upozorować 1 otąd ta konedia z wyla- 
nien sosu", © kobieto, ty marny puch, pomyélalen sodice 
Ale bo też mnie absolutnie nie interesowało bogactwo 
toalety peloschalowej ani przyjswność na wisezoricach 
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u niej, a raczej jej użyteczność dla nasze.o towarzystwa 


młoczieżowego "Samoponoe". Jej wrażliwość ne pechlebstra 
i jej rozrzutność mogły i naszemu towarzystwa wychodzić 
na koxzyüc. dewzeze było i kilka lunych domów, 2 ktörymi 
utraynywalitay stosunzi towarzyskie: jak Dre -zewsćw i 
aptek.Niżeskich, ale tym nie chec poświęcać nsokrej 
uwagi. Z powyższego wynika destatecznie,że życie nasze 
tam było wielee urozmaicone. dobrze tak glę złożyło: 

bo uzetwioka mi zniesienie tych gorzkich 1 bolesnych za- 
wodów, których wisénie tam lor mi nie ONZE UGE ULL» 


jowarzystwo młodzieżowe “imc conoc''’s 


Aczzxoiwick w Koronowie istniał cały szereg towarzystw 
polskich, to jednak najbliższe i najmilsze mi było towa- 
rzystwo mżłoczieżowe 'Genoronoc « Toza ułodzizż była moje 
stabofeis. FTovarzyctwo to opieruło się idsolozicznie na 
tych samych podstawach, jak później w wolnej Folsce naaze 
katolickie stowarzyszenia młodzieżowe 45M. Zrobiliśmy z 
tej orgnuizucji prawdziwą sz2x04q0+ Były vam wykłacy 2 hi- 
storii i literatury polskiej, nauka pisownl, coxliamegde 
1 śpiewy, Znelaz?o sie Gwuch Gomorostych poetéw,robotrixéw, 
niestety, nezwiek już nie pamiętam, którzy przy lada sposobnoś 
ci wcale udolnie izłeGali wierszyki, Obchodzilismy ura= 
czyście wazystkie weznice narncewe, śpiewali zakazane 
pieéni narodowe, szczególne; sardecznoście żegnaliśmy 
odchodzących on w¿sia nienieckieco rekrutów. Stale in 
przy tej sposotnosśei wpejazem, ¿eby się nic «eli uwieść 
retedze militarnej Niemiec, bo choć one sę silme,te Pañóz 
jest niesko czenie od nich silniejszy i żeby ani na chwi- 
he nie tracili wiary w zmertwychwstanie Ojczycny.Było to | 
w latach 1340 do 1914, choć mi jwzypısuczag wówczes nia 
mostom, że ono jest już tek kliazia. Senystke to achodsi- 
zo nam bezkarnie. A kiedy czasem coś z tegn docierało do 
policji, zwrncałen sig do peMoschalowej, 2 ona suta ła- 
powitg wszywy.o Zaciszala, Dla wyjaunieuia trzeba ma jesz- 
cze dodać, śe, kiedy przybyłem do ¿oronowa, prezesem zano- 


pomocy był Dr,özews, młody lekarz, ponieważ moi poprzed= 
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nicy; wikarzy, Się w tę pracę nie angażowali, ze względu na 
to, że ona ia zamykała drogy Go probosttte »koro atoli ja 
znalazłem cia y Eomonovie, Dreizews mnie ustąpił przewodnic= 
two, a sam Został móiń zastępeą, Fróżność 1 rozżrzatność Pe 
Noschalowej usiłowałem wykorzystać dla naszych celów, Ha ob- 
szernyn placa tartacznym byko duo wolucgo miejgscas To miej 
oce odata nam poYóschaloma na uprawienie na nim gier i spore 
tu, ¥ lecie w niedzielę i świGa urzadzaliómy tez wycieczki 

w bliższe i dalsze okolice, Pani Moschalowa, Czuł: na po- 
chlebstwa i pochważy, Kaźdorazow towarzyszyła naszej wy- 
cicczce krytym rowozem, zabierając w nim stosy wiktuatéw 

i napojów na posiłek W rosa 1310 uchwaliliémy urządzić wiel= 
kę imprezę w parku "Grabina", gizie była obszerna sala. Miał 
być pochóć z lokulu velra. przez niusto do purku i tem zaba” 
wa ludowa. Było to w lecie - złaje Sło przy ko ca czerwca 
czy w początkach Lipca. Koronowska wiadza bezpiec zersiwa 
odmówiłe zeziwlenia, motywająe to tym, Że spozecze:.stwo pol= 
skie 500 leciem bitwy pod Grunwaldem jest tak pocnieconc że 
łatwo dojść by nogło z tego pawod do zakłócenia pabliczne= 
go spokoju. Óczywiście naszym ukrytym celem było uczczenie 
choć w ten sposób tej wiekopomnej rocznicy, ale przecież 
myśmy Sie 2 tym nie zdradzali, Zakaz ten zaskarżylLiśmy. przed 
sądem Y Bydgosze dys który go znićsł, notyvujec wyrok ten 
następującym uzasadnieniem: "Nie mogło być podstawą dla zakaza 
ze strony władzy bezpiecze. stwa ogólnikowe tylko przypusz= 
czenie możliwści zakłócenia spokoju publiczne oy tylko na= 
leżało pocać Qowody 1 fazty, z których by wynitalg vnioseks 
de takie zabarzenie 2 pewnością nastąpi", Był to wyrok świad- 
czący o pownyn poczucia prava i sprawiedliwości. Jednak, 

nin ten Wyrok zapuół, MmaStupida już pó.na ¿esio.. i impreza 
w zamierzonych rozmiarach odbyć się już nie mogła, UTOL 
liśmy od czosu do czasu pmzedstawienia amatorskie „1116 lismy 
doskonażł cgo reżysera w osobie niejakiego bajrowssie p. Baj 
rowaki nina vylizo jeaną potowe płuc, Nie pracszkauzado ma 

to jeanaz w zastlauiu swym czystym tenoren obydvuch towa” 
TZzystw spiewaczych: "św.Cecylii" i "Harmonii", istniejących 
na terenie koronowskim, a mianowicie chór kościelny 1 świec- 


ki.Tenże p.Bajroweki wykwalifikewai się też na doskonałego 
reżysera, Tak dŁ1g0 piłował, urabiał, wprost zamoczad swoich 


choc. 
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aktorów, dopóki ich nie doproweázi2 do pewnej perfekeji, 
tak, 1% przedstawienia przez nicgo wyreżysowane, miały du- 
że powäzerie. A odzrywaliśny i poważniejsze sztuki Ba 
łuckiego, Fredry i “Chata za wsią” i tado 


uielki zjazd śpiewaczye 


R roka 1912 czy 13 - nie pamiętam już dobrze — odbył ` 
sig wielki zjazd kół spiewaczych całego okr;gu nad noteckie go. 
zjechało się mnóstwo chorów z bliższych i dalszych stron,co 
stanowiło okazałą manifestację polskiej pieśni i polskiego 
ducha, Nie mam bjnajnniej zamiaru opisać szezeyołów texo 
wspaniałego zjazdu 1 uystepa poszczególnych kół. Jeden ato- 
li zabawny szczegół utrwalił mi się niezatarcie w pamięci» 
Cała uroczystość odbyła się w parku Grubiny,gdzie była re- 
staurac ja i obszerna sala, Wieczorem na tej sali odbył big 
koncert, Jjcturalnie oały zjazd dozorował nieodzowny stróż 
bezpieczeństwa, pruski Żandarnmę To też 1 w czasie koncertu 
nie było go brake biedziuł przy osobnym stolika. Nikt na ni 
go nie zwracał uwagi. Niech sobie tam siedzi I Az tu naraz 
orkiestra wystąpiła z wigzanka pieśni polskich 1 tezwepté~ 
posti. Y te wiązankę wpintata też i melodie pieóni zaka~ 
zanych, I to od razu wyrwało apatyc nego stróża bezpiecze:+ 
stwa z jego bezruchu, tak, że biegał co rusz dd swego stoli- 
ka do orki¢stry, każdorazowo kiedy orkiestra wpadła w jakąś 
zwrotkę pieśni zakazanych jak: "Piękna nasza Yoiska cala", 

"Z dymem pożarów',' bracia rocznica" 1 o zgrozo na “Boze,cos 
Polskę” itd, Za każdym razem zrywał się wtedy' żanóarm jak 
oparzony w isżjerunica orkiestry,ale nim ją osięgnął, orkiestra 
już przeskoczyia na inną melodię 1 masiał wracać na swoje 
MLOJACE e „iczMa publika z wielkim ubawicnien przyglądała 

się tym niezwykłym wyczynom nożnym owego policjanta. 


Tylko dwa dni pozwolono mi być zastepea kapelana 
wiezienneso. 


W Koronovie, gdzie istnieje w miejsce skonfiskowanezo 
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przez rzad pruski klasztoru Cystersów dom karny, kapelanem 
był ks.Paweł Czablewaki, o polskim wprawdzie nazwisku,ale 
z przekonania Niemiec.0trzymał on od rząću pruskleuo prze- 
niesienie de Erzem n"08rg. źnwakowało vuige w Koronowie 
stanowisko kapelana rdęzienneco. Nim wladze Świeckie uzzod- 
nity z władzą kościelną sprawę następcy, potrwało to pewien 
czas. Y międzyczasie potrzebne było zastępstwo.Froboszcz 
Treder jeko tak burdzo znicnawiczony przez Niemców, 2 góry 
był wykłuczony od zestepstwa. Ja byłem w Koronowie Qopiero 
"krótki esas. toronowo acministracyjnie należało już do re= 
jencji byćgoskiej, a prowincji poznasakiej. Moja kartoteka 
widecanic jeszcze znachocziła się w naćyrezenturze w Cdace 
Sra. To też na terenie obcenyn byłem nieznany, Otrzymałem 
więc 2 dyrekcji więziennej pismo, povierzajace ni ensz= 
pasterstwo v domu karnym aż de przybycia następcy. anym 
mi atoli byłe pozostać na tym stanowisic, jecynie tylko 
dwa dni, e mianevicie w św.Piotra 1 Pawła 1 zaraz nastepu- 
jące po tym święcie niedzielę, Widecanic w mi;dzyczasie 
nadeszły 2 Gdmiska do Bydwszczy moje akta perso nalne,Na- 
tychmiast uładza ta zażądała oc kierownictwa wigzlennego 
mego csrezenia, co też nastąpiło. Odtąć przez cały czas 
tego dość długo trwającego wakansu, praysylano kapelanów 
więziennych 2 FerdonayGnieznayGrudzigdza. Vidoeznie obawia- 
ła sig wkeéza, ¿e mógłbym być niebezyieczny dla te} przc= 
Stępców.iałom 1 w tym wypadku dowód, jak bardzo byłem 
znienawidzony przez władze praskie e 

Już 1 z tych dsuch nabożae-otw adniosłem vieles przy 
cnębiające wrażenie .Figäniowie prowsézeni byli na nabo- 
żeństwo pos ceŃńltortą dnzorców, trzymających na ramionach 
naładowane karabiny. Tak samo asystowali oni całemu na- 
boseísteu w ten sen sposób, rozstawieni po kościele,stale 
gotowi do wystrzału w razie jakiegoć cporu, To tez «śni 
się wielce nie przejmerałor tym, że mi tece patrzenia na 
ludzi, traktowanych jak drapieżne bestic, w przyszłości 
oszczędzono. Było ono dla mnie zbyt bolesne, tymbardziej, 
że tan znajdowali się przeważnie nasi polacy ludzie, 
Jakiese polroju to byli ci ludzie wóróć tych przestępców; 
przekonać sie mogłem na dwuch ministrantach którzy mi 
służyli do Mszy Swe Wydawali mi się zgoła sympatycznynt. 
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wdałem się z nimi w rozmowę pe nabożećstwie w zakrystii, 
Byli to jeszcze ludzie mżodzi, Pytałem ich, ze © SLedZiie 
Naturalnie wedz1g ich tlumaczenia obydwaj byli niewinnie 

To tylko winą aćwokata, że zostali skazani na karę wiezle- 
nia, bo on tę sprawę zupeżnie pokręcił. Gdyby tak mogli 
jeszcze uzyskać lepszego adwokata, to ou reza byiiby wolnie 
Niesmiazo zytali mnie, czybym je in nie mógł jakiegoś dziel- 
nego adwokata nastręczyć. Pytałem, na jak długo zostali 
skazani. Otóż jeden na dożywocie, drugi na lat 15. Już wie= 
działem, co to 28 ptasart. Jeden to morderca, drugą zabójca: 
A jakich geuialnych wprost specjalistów posiadał ten zakład 
karny, miał możność przekonać się kó.zrob.Treder, Otóż w ple- 
banii znajdowała się spora kasa żelazna, lazı pewmego ZSe 
Treder przez niedopatrzenie zatrzasnął drzwi szaly,w której 
znajdowały Się klucze do niej, Przywoływał do jej otwarcia 
kolejno jednego Sligarza po drugim, Żaden z nich nie był 
wstanie otworzyć szaży, % rozpaczy żwróciź sis do kierow- 
nictwa zakładu karnego, czyby mu dyrektor nio mógł znależć 
wóród skaza.ców takich, któwzyby zdolni byli tworzyć drzwi 
tej szaty, Zgłosiło sig koto 10-eiu. Z tych wybrał dyrektor 
tylko dwuch 1 ich przysłał do plebanii,lm to udało się w 
niespełna 10 minutach dokonaé tej niezwykle Skomplikowane j 
operacji. Byli to widocznie wyspecjalizowauj) mistrzowie 

od włamań, 


to jednak alfy w małże” stwie. 
+ 
Utrzymywanie dyscypliny u młoczieży jest rzeczą niem 
łatwą, zwłaszcza, jeżeli chodzi o wiekszę ich ilość razem 
zebraną, Na nance przygotowawczej do Sakramentów ŚW, +która 
odbywała gie? w kościele, jako że parafia diczyia koło 5000 
dusz, było tej młoczieży razem sporos O żle u ogołu mio- 
dzieży udawało mi się atrzymywać ich w ryzachę to z jednym 
chłopcem Żadnę miarę rady dać sobie nie mogłem, Mało że 
sam się mie nie uczył i nie uważał, to swoimi nieustannymi 
wybrykami przeszkadzał innym dziecion w nauce i uwadze, 
Pomny na te amutne następstwa, jakie pociągnął óla mnie 


niesłusznie mi wymierzony policzek przez nieopatrznego pro- 

fesora w gimnazjum, unikatem wymierzania kary cielesnej 

uczniom, ale w tym wypacku, po wyczerpaniu wszystkich innych 

środków, postanordłem przykładnie ukarać go ciele£nie, 

Wzielem go Co zakrystii i tam wymierzyłim m. kilka dotkil- 

wych razów na pofladek. %ieczorem tego unia przyszedł do 

mnie jego ojciec, silnie podraźniony, vyYzueajae mi, Ze nie- 

słusznie tak dotkliwie ukabełem jć to chłopcaę Foprosilem gos 

żeby się uspokoił i cierpliwie wysłuchał moich wywodów, Po 
wysłucheniu ich, zmiękł zupełnie i przyznałęże wobce tego, 

12 dziennie jest zajęty pracę = był to rorotniz — mało awa- 

gi na swego zwracał syna - a żona jego też ma mało CZASU: 

więc możliwe, że chłopiec się zupełnie rozpościł,,Aa przetą 

ponieważ tak wy jak i ja mamy ten jedyny cel, osviacezyiem 

mu, aby z niego wyrósł porz day człowiek, więc podojmy so=' 

bie ręce, by Galej nad nim popracowaé e! I skutek był wprost 
zadziwiający. Ten chłopiec o razu redykalnie się zmieniła 

Stał sie wzoroviym uczniem i wprost moin faworyteinte auważ y» 

łem bowiem, że chłopiec ten nie okazywał mi nietylko żadne- 

go ¿alu do mnie za tę chłostę, ale wprost sig co mnie przy” 

wiązał i okazywał mi to na każdym krata, * tym wypadku i 
więc kara cicleans była pożyteczna i seuveczs:a, Natomiast n 
w innym wypadku była ona naganna 1 wielce niewhatelwa. 
To też pewno zupełnie słuszna była moja stanoweza reakcja i 
na nie, Naszymi współlokatorami we wikarjówee była rodzina | 
Tobolskich, jeszcze dość młode ma2zzedstwo.diedy się pobrali; 

ona już była wdowę, miała jećncgo chłorca,lolesia, a potym i 
przybył jeszcze nowy ¿oéé „benuć., On sprawował funkcję 20 | 
krystiana, Wiodio im się nie źle, Oprócz dochodu z kasy | 
kościelnej dorebiał on jeszcze wyrobem pantofii drewnia= i 
nych, które ona po tyn ha targowisku sprzedawała, Była to | 
roczina na wskroś poczciwa i na ogół żyli w przykzadnej y 
zgodzie, ale nie zawsze. Zdarzało sig ezasen, ¿e jej i 
ktos. skradł ze straganu towaru albo nie mogła się wyli- 
czyć z uzyskanej gotówii, wtedy wpadał on w pasję xzu= 
cał się na nía 1 ję bił, Czuła ne jej łzy moja siostra 
skarżyła mí sig O to. AŻ wreszcie, kiedy mi tego było za rh 
dużo; wyzwazem go na-funty, nie szczędząc mu wyrazów jak 
brutal, furiat i ted. Skutek był ten, że bojąc sic mnie 
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zaprzestał zupełnie tych niewłaściwości, Wyélalemp%2e na 
tym sin Szończy ta arabska awantura. AŻ tu po upływie 
pewnego czasu moja siostra mi się zwierza: 'wiesz ty,co 
Sie teraz u nich dzieje 7 Teraz nie on ne nią Bię rzuca 
i ją bije, a przeciwnie ona dopada do niego i go Grzaska 
po gebie". Co miałem zrobić ? Fusiałem z nis tak samo 
postąpić,jak z nine l ją wykrzyczałem i wyzważen; na co 
Sig tylko zdobyć mogłem, No i skutek był doskonsiy.Fo- 
nieważ teraz obydwaj mieli równy respekt i strecj przede 
mną, więc ustały raz na zawsze te małżeńskie bokserskie 
wyczyny. Pozatym byli to jednak ludzie na wskroś uczciwi 
i aczynni, a ich chłopy również mizyni bachorani, to też 
nasze współżycie było miłe i życziiwe i z wielkin żalem 
żeśmy Sig z nimi rozstawali przy naczyn wyjeźćzie z Ko= 
DONOWAŁ 


Odwrotna strona edälus 
ETZE wany PROCES. 


Dotąd opisywałem jedynie pogodna, jasne strony nego 
Życia koronowskLego. Inaczej atoii zgoła przedstawia się 
odwrotna strona medalu, Tu Los mie oszczędził mi Sporo 
bolesnych ciosów i przykrych zawodów. Los tu jakby się 
uwziął, by mię wprost bujać raz to w kierunka zwoduic zych 
nadziei, to zaów pogrężać w rozczarowania i beznadziej= 
ności, Jak zmora trapi¿z mnie nieustannie ten już trzeci 
rok wlokący się proces jezewski o to urojone polsko, 
Sprawa sama w sobie była jasna i prosta, żądanie przy 
wrócenia tego zoiska było wprost ćniesane,zasrazało na 
kpiny, Ale za tą sprawą stali wpływowi ludzie, na ich 
czele landrat, kuóry i ca sąd wpłynąć był zdolny, A przy- > 
tym Sprawa ta miała posmak po.ityczny, To ves zrozumialey 
że z wżelsim niepokojem czekaien na ostateczne rozstray- 
eniecic. Co ja poczne, jeżeli proces przegram ? Wszak 
będę musiał w takim razie i koszty przeciwnej strony pła= 
cić, a one będą nie małe, Kiedy razu pewnego w ¿roaie 
księży biadałeń nad moja niedolą; ks.Gastaw Fobłocki, 
już wówczas staruszek, proboszcz z ttelna=- mnie pocieszałi 


e. L 
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"Biedaka, jek przegrasz, to przyjedń do rmie,ja ci pomogę”. 
Było aż trzech księży Pobłockich. Jeden proboszcz w Chet- 
mnie, ćrmgł w Niedźwiecziu, trzeci v wtelnie.hszyscy trzej 
uchodzili za ćobrze uposażonych proboszczów.,iio Í przegra 
tem. ¿ad przeszeci do porzadzu na zeznanie kilxunasta moich 
Świadków; a dal wiarę owym dwom Niemcom, nałogowym pijakom, 
że czasami płot się obalił i wtedy jednek pojoio bydźo; moją 
akerye oddalił i skazał mnie na pokrycie wszystkich kosztOwe 
A tych kosztów było mnozo. Nie pamiętam już dokaadnie ich 
wysokocá, ale coś mi się zdaje, że około 1500 mrke Byłem 
tym zupełnie zbity. Torez stanąłem wprost na kraca nzdzye 
Skąd tyle pieniędzy wziąć ? A po za tym posiadłość to stra- 
ciła na vertoíci, a już i tak była przepkaconn. a przecież 
za pożyczomc pieniącze ja ją nabyłem, Te rezważanie wprost 
do rozpaczy mnie doprowadzały, vestem teras zarzni,ty po 
uszy w długach bez jakichkolwiek widoków ich spłacenia 

z moich wikariuszowckich dochodów. Przyszłość moja v ten 
Sposćk przedstawiała mi się w najezarniejszych barwach. 

Na razie chodziło przede wszystkim o zdobycie pienięczy 

na zapłacenie kosztów sżdowych. Inaczej bowiem gotowi. wy 
stawić na przetarg publiezny ową niefortanne posiadłość 

w Jeżewie.Frzypomniała mi się obietnica ks. obłoczie 0 

2 Atelna, siadam dó kolejki i jadę do niego» Fracdstawlam 
ma moje utrazienie, wysłuchał mnic cierpliwie, az wresz- 
cie odzywa się Jo mnie: "Biedaku, doprawdy żal hi cicbie, 
ale pomoc ci nic ale mogę, Widzisz oónowioną 1 dobudowaną 
wieżę kościelną, * nią wszystkie moje pieniądze wnurowa- 
łem”, Już mi naprawi, obojętne było, czy wmurowal czy nie 
wmurował, tyle tylko wiedziałem, że pomocy żadnej stad 

nie otrzya. Powicdziażem tedy sobie: "Ponoey 2 nikąd nte 
otrzymsy,Musisz sam sobie radzić, Wiażem już dość bogatą 
biblioteke Meie Hercora Kirchenlexikor 1 Vejera zncyklo- 
pedie. Po za tym jeszcze sporo innych wartościowych ksią 
2ek. Sprzedałem je do antykwariatu, oczywiście po wielce 
zniżonych cenach. “ialem też opracowanych kilkanaście 
kazal. foszezen do Biblioteki Kuznodziejsziej, Otrzymałem 
za nie coś przeszło 200 mrk., Mojego nazwiska podać nie 
kazałen, Po za tym, So tylko si. Gakzo, Spieniężyłen;a ` 
ponieważ to wszystko razem jeszcze nie starczyło; poje= 


chałem do Jeżewa i do Liszkowskichs Poprosiier ich o pod- 


pisy swoje na wexslu i dopożyczywszy resztę z naszego Ban= 
ku posłałem do sadu w Grudziądzu, 


"A ja Judasz, a ja zdrajca” i 
Błysk nadziei > niestety zwodniczye 


Pewnego dnia = było to przed południem — krotko po 
przegranym procesie, właśnie siedziałem odmawiając bre- 
wiarz, gy naraz otwierają sie drzwi gwałtownie i wpada 
jakié wysokiego wzrostu mężczyzna, puiesrmowicie dzikim 
czy zbolałym wyrazem twarzy, rzuca się przede mną na ko- 
lana, obejmuje je, kładzie na nie swą low 1 ze Szlochen, 
zanosząc się prawie od płaczu, wykrztusza urywane Słowa: 
"A ja Judasz, a ja zdrajca, a ja podły człowiek I Czy 
ksiądz mi może wybaczyć ? A moja Zona, ona mi to stale 
przepowiadała ". Nie wiedziałen, co to wszystko znaczy, 
Mlaken wrażenie, Że man i tu, jak wówczas w Jeżewie, z 
obłązanym do czynienia, Podnoszę g0, Sadzam ¿o na krześle 
obok siebie, patrzę ma w twarz i widzę; że to Gackowyski 
2 Jeżewa, Uspokajan go L proszę 20, żeby mi z całym Spo- 
kojem wyjawił; eo ¿o do mnie sprewadziło,Na to, juz zu= 
pełnie uspokojeny; daje mi następującą odpowiedź "Proszę 
Księdza | Ks.chyba wie, że to ja jestem winien temu, że 
ksiądz miał ten proces 1 z powodu nieso tyle zmartwice 
nia i tyle kosztów, Daten sio namówić i rdradziłem księ- 
dza, Dopuściłem się nietylko zdrady, ale i wielkiej nic. 
wdzięczności vobec księdza wikoregos Ksiądz mi zupełnie 
bezinteresownie przygotował chłopca do gimnazjum. Chło- 
piec został przyjęty do 11 klasy gimnazjum 1 dobrze ma 
się powodzi, A ja kaiędzu tak haniebnie się odpłaciłema 
A moja ukochana żona ciagie mi wyrzucałał "Lyć księdza 
zdradził, tyś zdraóził sprawę polską i katolickgeZa te 
nas musi ebén ukarać". No 3 obawy 1 przewidywania żony. 
się spełniły, Kilka dni temu Zona zupełnie zdrowa poło- 
żyła się do Łóżka, a rano; kiedy sig zbudzilem, już nie 
Żyła, Ja widzę w tym wyraźnie palec Boży, karę bożą za 
moją zdradę, że mi Bóg zabrał moją ukochaną żonę. Teraz 


~ 29 = 


przybyłem do ks.wikarego+ czy moze mi wybaczyć ten mój nike 
czemny postępek, żebym i ja się mous uspokoić, e może i mo” 
ja żona na tamtym świecie» Oświeadczyłem mu, ze już dawno 

o tej sprawie zapomniałem, Wprawdzie dziwiłem Sic vÓówezasy 
że tak postapiż, ale Zadneyo do niego żalu nie miałem i 
chętnie mu pracbaezams A ce do tego procesu, cowiadamy co 
się już stało, to już odstaé nie mode. “A ja właśnie tez 

i po to przyjechałem, odpowiada, Żeby księdza pocieszyć» 
Ja stę postaram, Że ta krzywda zostanie księdzu naprawionae 
4 haszej gminie jest teraz inny zupełnie skład 1 inny ducho 
Wszyscy radni jesteśmy teraz Folakani, a i soitys jest Po- 
lakien. Ja się postarem, Ze rada tinna unieważni swą uch 
wałę Z przed trzema laty i zrzeknie się swych pretensyj 

do te pciska". "0, co do tego, jeżeli się panu uda; będę 
pam wdźięczny; odpowiedziażen mu e Cdjechuz.Nowa otucha 
wstęziłe w mą cuszge Ale nie uspokoiden się całkowicie. 
Znażem bowiem na wylot ustawę o semorzedzic grinnyriębeZe 
"Lendgemeindeoräriung", Z którego wynikóło, że w pewnych 
ważniejszych sprawach wydział powiatowy ma prawo ingerencji. 
Liczyłem jednak na to, że ta sprawa moze nie da się pod- 
Ciegnaé pot ten paragraf. Niedługo po powrocie Gackowskie= 
go otrzynalen tez od niego wiadomosć, Ze radca pinna 
jednogłośnie uchwaliła zrezyzżnować ze Swego prawa do 

tego póiska, Ale nie trwało długo, a otrzymałem adruzą 
wiadomeść, a mianowicie, Ze wydział pordiatowy v Świeciu 

tę uchwałę uiiewatniz. I wtedy byłem znów tak daleko Jak 
przeć tym. Udatem Sig ponownie do myGii ALWOXAGLW w Gru 
dziądzu, Cświadczyli mi, że nie pozostaje nic innego, jak 
wytoczyć checnie nowy proces i to wydziałowi powLatbowemue 
,Focieszali mnie, że ten proces nie będzie już tak kosz 
towny jak tamten i nie potrwa tax dlugosNie obiecymałem 
sobie nie Gebremo 1 po tej skardze.lic chcieżłem jednak 
Niemcom vetarié bez walki i dałem mój podpis i pod ten 
proces drugi. I rzeczywiście trwał on tylko dwa lata, 

Oc zywiście rezultat był ven sam jak iw picrwszyn proce- 
sie, Skargę odrzucone tecen łaszewski jeszcze osobno, 
oczywiście w moin imieniu, wystosował pismo do minister" 
stwa sprawiedliwości /Justizrinister/,naświetlając odpo- 
wiednio sprawę. Ale i stamtąd nadeszła lakoniczna odpo= 
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wiedis "Wir sind nicht in der Lage ". I na tym sie ostało, 


I po raz wbówy aśmiechneła sie do mnie fortuna, 
tek samo 2woduiczo . Ksebiskup Sis rożmyślił, 


Po tym zawodzie, którego dozuałem w związku z tym 
przyjazdem peGackowskie 20, znów czarne myśli mnie opano~ 
wałye Juz i tak grzęsłem w długach, a tu jeszcze nowy 
proces, nowe wydatki i wynik bardzo wątpiiwy, Y tym jawi 
‘sie ponowny błysk nadziei, wydający się być burdziej re 
alnyne Pewnego dnia przychodzi do mnie LreLnelich; adwo- 
kat 2 bydgoszczy, Przysyła go eks-sodzia Chmielews Skie 
Spotzali sig u koiei,Chmielewexi go poprosił „żeby osobió= 
cie mi tę sprawę przedstawik, Otóż w listopa dzie 7,1910 
umarł proboszcz w Klonówce powe Starogard gdański ks,Fal- 
cezyński, ratronen kościoła, który miał prawo wyboru kane 
dydata na proboszcza; był Folus kalzsteine3 piaia Ubnie- 
dewski polecił mi powiedzieś,że, ponieważ Kalkstein jest 


chory na rozmiękczenie mózgi; ma dwich kuratorów w osobie 


Jana Lonimirskiego z Buchwałdu pod Malborxien 1 Niemca 
niejaxie go lieumauna, Ten Nieniec daje atoli pelnninirakie= 
mu zupełnie wolna reko eo do obsadzenia probostwa. A ten 
Donimirski jest jemu = Cunielewskiumu = dobrze znenyspo- 
nieważ był on elewem w majątku jego ojea. Radzi mi wies 
p.Chmieiewaci, obym cig o to probosiwo staruł, On gie już 
postara, że ja te prezente otrzymame Wahałem sis + czy to 
uczynić czy nie, »szak należałem do tych księży; którzy 
przez rzac byli reprobowani od probostwa, Jednak z àr- 
giej strony uprzytonniałem sobie, że w wyjątzowych wypac— 
kach; gdzie 13.41 Sicup miał pravo obsadzenia probestwa, 
albo prywatny patron, KSeBiskup takisgo u rządu ¿le zaci= 
sanego księdza pozostawi2 tam jako stałego administratorze 
że rząć pruski w molim wypadku założy veto, tez go bylem 
pewny; liczyłam atoli na to; że ks.5iskap może 1 co do 
mojej osoby zrobi teki wyjątek, Xs, prob, Dredcr też mi 
redził się zgłosić na wszeiki przypadek oświadc zając: 
"Zobaczymy, eo z tego wyniknie ", A przy tym podał mi 
jeszcze, że ten Jan Donimirski jest siostrze cen Pe 


= 31 = 


Mieezkowskie 20, prezesa rady nadzorczej tutebanitra Ludcwegoe 
On go już odpowiednio obrobi,ze prezentę otrzynane iio i 
zgłosiłem sig listownie do pelioninivskiego, doniosicn też 
o tym nelLiszxewsitlte lo pernym czasie conosi mi Dal-LBZKOW= 
Ska, która, juz mi doniesiono, wprost oc telefonu nie od- 
chodziła, propacwjąc moją osobi, Że pisat JEJ pe onimirski, 
iż ma wieiki kłopot 4 wyborem xanaydcia za to 1IO0LOLVNOS 
Zgłosiła ich sis bowiem duża lierba, coć, jak mi się zdaje, 
ad Go 5Ó=ciu, co jest zrozumiałe ; ZWAŃYWSZ/; jar trudno 
było xe.+Polalcová uzyskać od rzędu probostwo, Jednak ci 
wszyscy oćpaiająęe Fozostaje jeuynie Awuck, a niazowicié 
moja osoba i jeszeze ktoś iany, Etézezo nie wymienił. dest 
w wielkim aubarasie, bo obydwaj su równie poiecazi 1 gorąco 
popierani. Dopiero, kiedy już byżo po wszystkin, dowiadzia= 
łem się, kto byż moin rywaleme Os był nin Oey HUGYligkS o 
Bernard Dembek ,pólniejszy sużragar w tonty. ronieweż nie 
spotkaliśmy sią w tym czasie, nic wiedzielismy o sotit. 
Foniedzy nim i mue = 2 wykluczenien nas samych, odbyła się 
goraca walka o odnośnę Kaudyaaturg. Ney kuzya miał za soba 
Dominirskieh z iysomie, Dziażowskie: z Melowayilaskich z 
Webeza, Kellinów z Emawał. Po nojej stronie stali: Lisz- 
kowscy z Lirienck,Pareweweki z Belna, Mieczkowaki z Nicci- 
szoweń4 Chmaiclewalkit z Vepovu, no i mój proboszes. Można zo- 
bie tedy nystardć, w jakich znalazł sik opeżech ten biedny 
Deniuirski, Kiedy jećna 1 éme ztrona z równym do uiego 
szturnowyała impetem. “idocznie jecnax, &c moja per Edo 
była siluiejszt, bo ona to ouuiovéu ZWYCIĘSUWO» FLEPWSZYM s 
który cis © ej ieejzzji paDcntimivaciejo čoticãzisz, był 
mój probosrcze Lsvelefonowas mu do banku ralficczkowakie 
Natychmiast przerweł Swoje urzadowanie w Panku i co veia 
biegł do mnie do wikaryjki, Pak bya tym pracjęwy, ze już 
w sieni wtychać było jego vubalay 305; “Grati Lon, EG ULOT; 
Reverende", Y pokoju siedziała u mnie jakaś kobieta w 
sprawie Mszy évesa ja wstąpiłem właśnie po coś do sypial- 
ni.Było to już w grudniu, okulary GAGE a] mu pary,tas że 
tej kobity nie wiiziażł,FĘCZĘC do sypisini przewrócił ją 

z krzesłem, nie zatrzymując się aż w sypialai. 1 dopiero 

uchwyciwszy moje obie ręce i Seluisajge je,wynurzaz ni 

swoje życzenia i swoją radość, Ta jego aż tak daleko po- 
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sunieta życzliwośćłą byłem wprost aż do łez wzrIaszonye 

" Nasuvalo si; teraz to wielkie pyteniesco zrobi Biskup 
z tą prezonte ? Jeżeli poźlę ją rzadewl do notyfikac ji,to 
po wszystkim, kząd napewno założy veto. ale przecież nie 
nie zmusza biskipa, by to musiał uwzynióć.Jczcii nie życzy 
sotit, żeby bam był proboszcz, to noże mnie posłać tam 
dotąd jako adudinistratora i w takim charakterze mogę tan 
pozostać aż co śmierci, Nie długo nde potrzebowałem cze- 
kaé na wyjaśniającą odpowiedź, Niebawem otrzyhuję od ise 
Dr, Czapli, który wykłacał histomi., kościelną w Seminarium 
Duciowzyv w Pelplinie, jako jeko profesor, list następu= 
jęcej treści: "Z autorytatywnej strony zostałem uroważnionyę 
by księczu donieść; co ks.biskup zamierza uczynić a Jego 
prezentą, Ksskiskuj obawia się,że rząd założy veto i dla 
tego nieznacznie księdza wsunie jako administratora do 
Klonówki, a skoro tam już raz ksiądz będzie,zostanie adni- 
nistravoren na bates kie nastąpi to jednak zaruz;by to 
nie jodpadio, tylko dopiezw przed “isixanosa przy ogólnej 
rachawceę księży po wyświęceniu nowych xapianow". Taki sam 
list otrzymał i veloninmirski. "O Boże, pomyślałem sobie, 
jak wdzięczny Ci jestem za to, coć mi aczyniła Toc to 
przecioćzi najśmielsze mojz marzeniś ! Teraz bad. niał 
dobrze udotowane probostwo, Jaco dotacja była tam bowiem 
420 morzów pazcnnej gleby, Będę miał już sanodzielną pla- 
cówkę duszpasverska, nie będę sie potrzolował tułać już 
wiecej po rozmaivych kątach diecezji, bo bęćę miał stały 
grunt pod nogami, A co agjzłówniejsze, dochodowosé powaz- 
na pozwoli mi wybrnąć 2 tego koszmarnego zadłużenia." 

Mój dotyeucząsowy żal do ks.biskipa ustąpił miejsca Ser- 
decznej wdzięczńiości, jaką za to: posunięcie uezulen do 
niego “Z savorytatywnej strony”, to przecież nic innego 
jak tylko od ks.Biskupae iprawdżie jeszcze będzie trzeba 
poczekać 3 miesiące ua dekret, ale co tam znaczą głupie 
trzy miesiące, kiedy po nich znajdę siç jakby w raju. 
kezpływałen Si, wprost w szczęśliwości jek ktoś biedry, 
który nagle wygrał wielki los w louerii, Dłażył mi sie 
wprost każdy dzie, każóy vtyczieć, żeby sly jak najpro- 
dzej doczekać tej szczęśliwej chwili, Nadchodzą ostatnie 
tygodnie przed fielkanocge Sz już i Święcenia nowych 
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kapłanów, a ro nich nastapia zapowiedziane rugi.Są i one. 
Nie mogę Się doe vekaéYPicl wr2yna" jw którym były ogłaszame 
Nareszcie sge Źwyisle dokonywały się w trzech seriach.Jost 
ogłoszona pieiwsza veriasCó2, mego nazwiska nie widzę ilo 

to nie, Mangdsie się w dragiej serii.Jcst i druga seris pi 
tan nnie nie ma. No, to chyba nastąpi napewno w trzecieje 
Ale 1 y trzeciej mnie nie mae Frzerażony biegnie do nego 
proboszcza “¿ap 30 ózmiekanie | proszę bardzo, niech ks. 
dzickan jedzie do Petziina i dowie się, co się narez stało" 
Poczciwy ks.Treder i tym rezem nie odmówiż,Pojechad natycie 
miaste Generalny sikariusz Scharmer byz jego colega kurso- 
wyme Razem byli też święceni. Wracn z wesota mins. szy ste 
ko, zapewnia zanie, jest w najlepszym porzacruscitós ks.Bru- 
non Zlebba, obecny administrater Klonówei, zgiosił sie na 
stanowisko kuratusa w więzienia karnyn w KOrONO je.fie 
ulega wątpliwości, 23 rząd sie na to zgodzi. A tedy on 
pójózie jako kuratas Go Koronowa; a ksulembiehski w jego 
mic y see jako administrator Klondwki.fen argunenu trafił 

mi całkiem do przeconania. Góź począć 7 Trueba poczekać 
jeszcze, aż go rząd potwierdzi, Aż naraz zjawia sio tu anie 


i ke .Klebbo. KseKlebba był moin koleg kursowymn.Jctodził uf 
za Folaze i tyl: so z Polakami sio Łączył, To też ogromnie | 
byłem zdziwiony, Kicdy naraz,wenodzge do 2650 POLO ju, l 
pozdrawia słowy: "Gelobt sel Jezus Christus", "Bronku la | 
pdrowiadem, czyś ty zwariował ? ro jakiem ty gadasz 7" | | 
A on mi us to: "Joseph, ich bin jest Beunter, ich muss 
deutseh sprechen" /Ja teraz jestem arzędnikien,miazę a 
przeto mówić po niemiecka/. Szwargoe ty sobis, ile tylko i 


zecheees po SzWabekKu ale przeciez nie ze mną i to jesz- ha 
ezc w moir pokoju, kiedy nas aikt nie słyszy, A on mi ia i 

to: "Joseph, auch cie Wände haben Obren" /I Gciauy neja 

uszy/. Pysem go nerwoxo dalej, czy nie wiadono rm, kio na | 

jege miejsce przychodzi aa Alonóvici. Odpowiadu mii Der 
Zekryć aus Sehvet2". Tehu mł wyrost zabrakło w piersiach. 
To więe nie ja, 3 ks,żykiyć ? Cóż Go me żanczyć 7 Walę t 


naiycimiass do ks.iredcera I Cpowiucem mi, co USLYSZAŁETNe 


Ks.Treder dał wyraz swemu oburzeniu i oświadczył że zaraz 
jutro pojedzie do Pelplino, ely się doriedzieć całej 
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prawdye Wraca z posepna ning i oświadcza miy2e Sprawa z 
Klónóvka straconse A mlanowieie ks.Biskup miał szezery 
zemiur posłać ks.Dembiciaciego jako administratora do 
Klonéwii., Zwlekał jeaaak 2 ostateczną decyzją, aż kiedy 
upływał czas przewicziany Go wyskahla prezenty do noty 
fikacji do rządu, © końcu si: rozmyślił., Przemogła u 'uie— 
go bowiem obawa; zd może stąd wyniznyć batatge y rządem 

i wysłał prezente do notyfikacji Go rządu, T nadszedł 


ziecydc „any sprzeciw zzudu, Backup ma woprawie ju 226 pe 
iy marhabo 


F TN m 
przewo odwołenie się do miekstorwza ay w Berlinie, 


ale Biskup ule widsi Żudnych widoków powodzenia. Na za 
pytanie: "A co będzie z moim wikarym?" odpowiecział láko- 
nicznie; "Pozostanie tym, czym Był dotąd" Prysiy więc 
wszystkie moje piękne nadzieje,rozwiały sie słodiiie moje 
marzenia» rozostełe nadal ponura, ciężka rucezywintosc. 


oćmis z oryginełu. 
Der OSberprisióent Lanzig, Gen Zręńpril 191i. 
der Provinz vestpreussen 
Oot ote Nro 4933. 


Auf Cas gefłlliige Schreiben vom 11. dieses 
Monzts 2.136 - erwicdere ich ergebenst, dass ich pegen 
die Anstellung des Vikare Joseph Dembieński aus Crone ade 
de als ¿larrer an der katholischen Kirche zu Slouowken im 
Xrelse iv ctargard auf Grund des § 16 des Gesetzes Ther 
l ¿cio Vvorvilíuiz ani Anstellang der Geistlichen von ¿letal 
1873 in der Fassang des art,2 der Novelle von 1387 Hin- 
sprach cxhebte 
Zur Legiiadurg dieses finspr cho welse ich ergebenst 
dsreuí Lin, duss Dembies sk i zu denjenigen 
Geistlichen gehört, welche seiner Zeit in den Thorner 
Geheinbundspvozess vernickelt gewesen sind, Durch Urteil 
der ¿trafkiammer des KSniglicher, Landgerickts za Thera vom 
17,eptembor 1901 ist Demhieńó ski ween Ver- 
gehens gegen die Sffentliche Ominung im Sinne des § 128 
des Reichsstrefgesetabuchs zu drei roct:zn @efingnis rechts- 
kräftig verurteilt worden, Vondy den damaligen Angeklasten 
ist er mit am schwersten bestraft worden, weil festgestelkt 
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worden war, dass er sich des ihn zur Last gelegten Verge- 


hens in besonderen Masse um deswillen schuldig gemacnt hatte, 


weil er in den in Frage kommenden geheimen Verbindungen 
eine leitende Stelle, die eines GruppenfTırers, beklei- 
det, fr dic Ziele dieser Verbindungen mit besonderen 
Eifer gewirkt hatte, and mithin mit als ein Fflhrer der 
damaligen stactsfcindlichen Bewe ging ngon werden musste. 
Ich kann davon absehen, auf diese Seiner Zeit genT3sam 
erSrterte Aagelegenheit an dieser Stelle des NSheren eine 
zugehen, hatte Dembievisii durch seine comelige Pi keit 
besuniet, dass sein Falen und Denken deraut gerichtet 
ist, den zwischen der deutschen und polnisciien Revhlke- 
rang bestehenden, das Gemeimvohi gefíihrdenden Gegensatz 
noch zu verschärfen und hatte er sich zu diesen Zwecke 

= damals zenon Klerizer ohne Scheu in Internehuungen 
eingelassen, weiche die Staatssicherheit zeffinrden 
m¥ssen, so hat er dic mleiche Gesinning auch In seinen 
spiteren Jebensstellungen stets anverbohien zum Ausdruck 
gebracht inden er sich Yberali zit grossen Geschier und 
ebensolcher Fihriskeit als ein zieibewusster agitator 
Sir aie grossrolnischen Bestzebungen erwiesen hat, 

Er hat dadurch belspielweise in Jesehevo im 
Kreise Sehwetz den birzeriischer rieden völlig srsb Ärt, 
woreuf alle vor ihm zusgehenden trifadungen - Volksvereine, 
Kapise, Bank ]udowy, Bazar - von vornherein unverkennbar 
gerichtet gewesen sind. Inter diesen Jastinden trefien die 
Voraussetzungen Ges § 15 Zlffer è defe0, CUT Dom- 
bies sk i za, and er kann ceshelo zur Verwaltung 
einer Pfarrerstelle diesseits nickt Mr yeeignet ex 
achtet werden. 

/=/ Yel agow 
An Aen Bischof ven Culr 
Herrn Dr.Rosentretcr 
Bisch8fliehe Hochwirdes 
in Pelpiin 


Tłumaczenie, 
Nadpre zydent ` Gdeisk,¢nia ć..Gsietnia 191i r. 
Pwowincji Prus Zachodnich 
—_ DePska Nr 383 
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Na Łaskawe pismo z Gnia Ll.bież.micsiąca AB.136 ocpo- 
wiadan najunrzejmiej, 12 wuoszę sprzeciw przeciw ustanowie- 
piu wikurego ksed¢zexa Dembienskiogo 2 Koronowa nad Brig, 
proboszezen ketolicziej parafii w Klonówce w powiecie Fr. 
Starogará, ma podstawie 3 16 prawa o wykształceniu i usta- 
nowienia dushounych z Li.emaja 1875 w ujęciu artykułu £ do- 
weli 2 1837 re 
' bla unotywowania tego sprzeciwu wskasuję uprzejmie na 
to, iż DenbieLcski mależy do tych xsięży; Którzy swego czasu 
zawikżoni byli w toruńskim procesie o ijas orgam.ssc je. Yy- 
rosism izby karnej królewskiego sada Ziemianskiego w tome 
niu z dnia 12 września 1301 re został Dembieński 23 prze” 
stepsbwo przeciw publicznemu porządkowi w nyél 3 let passt“ 
wowej ksiggi karnej na 3 tygodnie więzienie prawomocnie 
zaszdzony+s Z pośród ówczesnych oskarżonych należy on do tych, 
którzy najsurowiej zostali ukarani, ponieważ stwierdzonym 
zostało; że zarzuconego mu przestępstwa stał Bid w szezegól= 
nej mierze winnym, ponieważ on girs wehoczącycł tajnych or- 
ganizacjach kierujęce zajmować stanowisxo,a mianowicie przy” 
wódcy Grupy, ¿la celów tych zwięzków 2 szczególną działał 
gorliwością i dla tego uważany być musiał jako wódz Ówczes= 
nego pacstwowe wrogiego ricine Mogg odstąpić od tego, by na 
te swego czasu dostatecznie rozsurząsSanĘ Sprawą jeszcze na 
tyn miejscu wchodzić, ujawriż Dembieński przez swoją ówczes- 
ną eziałalność; że ge yo uezucia i myśli skierowane były Kl 
tema, by iaimiejuce między niemieexa i polekg luänosciz, 
dobru powszechnsnu zagrażające przacirieństwo jeszcze bar- 
dziej zaostrzać i wdaż Się on w tym celu = wówczas juź jake 
kleryk, bez wahania w przedsięwzięcia.k+óre zagrażać muszą 
bezzieczeństwa paístway takie sano usiosobienie okuzywał on | 
na późniejszych swych stanowiskach 2yciowyciOkazujac sie | 
wszęćzie z wielką zręcznością i takąż seme ruchliwością 
jake celu świadomy asivavor dla wielkopolskich Caznosele | 
Zburzył um na przykład w Jeżewie w poweleciiñ pokój 
obywatelski w zupełności, ku czemu skierowane były z gory 
wszysuikie od niego wychodzące przedsięwzięcia jak Towa- 
rzyStwa Ludowe Kupiec ‚bank Ląćowy,Bazar+” tych okolicsnof- 
ciach wszystkie za4ożenia y 16 litera 2 u.40 mają co do 
Denbiei skie go zastosowanie i z tego powodu nie może on być 


uzneny za ziolnego do zarządzenia parafią, , m 


Do Biskupa Chemistkicrzo 
Ke, Dr, Rosentretere 


Biswapia Viclebnoéé 
w Pelplinie _ 


Znów ta sama historias i znów «ag lij se) ap sie rowwélll. 
Lm mzeń już tylko o Lokalny, yikerias Gżyli kuragje 


Preybity strasznie tym tak bolesnym dla mnie zawodem 
już straci łem wszelką nadzieję na poprawę mego bytu,gdy 
naruz otezynuję list, który maie snów podnicsi na dachu 
4 nową uzbieził w dnszy nadzieję, List ten nochodriad od 
kaeDimkvefca z Zblewo. AseKrefty nie znażem osobiście. 
kłyszeżem tylko o nim, Ze jest zasłuścnym, ofiucnyn Kae 
płanom i Gobrym Polukiem, Zazusezyi Gi, melo i tym, że 
chętnie Imorayi nowo płacówzi nh AA BT budował 
nove KkościOżje «oz star podczas okupacji ape rrob03260% 

w iuekoli, po shucowani2 tam ws ZR świątyni, zyuła” 
dzony vw obozie przez hlilerowocue Ci: 5 trogd tes» ligia 
miels nasti ru jące brzmienie: ój- koche ay ks.Bracie } 
Wyrażem Ci moje Serdeczne, głębokie vspółczaicie z pewodu 
tej krzyvey, data doznałeć w sprawie XLhoncöwkishle to,co 
Ciebie spotkało, to nie tylko Giebie boli, Ale nas wszyst 
kich księży Folaków., A ¿a postanowi żem pray été Ci z po- 
mocą. Tworzę vu w obrybie moje, parafii now; placówkę 
duszpasterską w Piecachs Nowy kościóż już stoi pod da- 
chem, a budowe. plebanii 3 imyca zsubudowan gospouazczych 
Mo jus również rozpoczęła, Ja moreco sobie 2 czę, być 
Ty tu przyst: dl jako karabus, a chyba bisuup vi; na to 
zeodzi, ponieważ polow; kosztów zobowię zaden sie po- 
kryć z moJej ukasıwj kleszczie Przyjed. możliaie zaraz 
do mnie, obejrzyj sobie to, a,ğeżcli Ci lọ podobać 
będzie, to zapaz, stad możesz jechać do Bistapa,a ja jesze 
cze osobno do niego napiszę. Tpraudzie nie będzie to już 
to samo co w Klonówce, ale ja w każdym bądz razie posta 


- 38 = 


ram sic, 2ebyé tu biedy nie miał, " Naturalnie pojechałeme 
Już sem krajobraz był podług nego gastu. Kościóż na wagdweu, 
górował nie tylko nad całą wleakg Piece, ale i dalsze 
okolicę. Plebania, której ściany już stawiano, wielonoko- 
jova i według piana Łęczyca sig korytarzea z koßciolen, 
dewata dużo wygód, XtsPresieít jas aajserdccznie j mnie 
ugościł 1 zaraz ze Zblewa pojechałem do Liskuva,.ttanawszsy 
przed jego obliczem, zapytałen we najpierw o Alonövkg, 

ezy jeszcze jest jakaé uedzieja, zuawaużyżen EG Jego twaray, 
że to mojo pytanie sprawiło mu przykrość. Oánovd odział „Ze 
nie ma żadnej nadsieł, Frzedstswiicen m Sprawę Biecem 
Zaobservwowaten, io twarz jego się rozjaćniła, użaocznio 
ucieszył sie, że naderza sic możlisość neprawicnia zonie 
kad tese ni sprawionego zawodu z Zlonówk:.. Zadovolanym 
tonem ocpowiadu mis "lu,je, das können Sic Lalene Dem steht 
nichts im Vege” /Lomstak, te ksiądz może miec; temu nic 

nic stoi w drodze, Alk, zaznacza KSBISNUĘ;y to jeszeze 
potrwa do wicany przyszzego reku, aż zostanie wszystko 
ukouezone. "Bilschöfliche Gnadenl mówie, niech to potrwa 
jeszcze 1 do wiosny przyszłego roku, ale Gym tym razem 

ja mial yYlórńadrerdtwyo pzwiość, Na co Biskup: "čaja, das 
werden Sie bestimnt neben Denit ich es nicht vergesse, 
werde ich sogleich fir Fisec uoticren"/lak,tak, to ksiądz 
bęozie mist na pewno. Abym tego niezaponniał, sobie zaraz 
to 2z4e,15%9, 1 wytzuxal jasić gruby notataik i moje nagwise 
Ro jako karawusu na Piece zanotował, Czy moskci wowezas, 
kiedy S.egnajac sic Z zs didzurem Jeszcze raz usżyszałem 
jego zepornienie, ZU to będzie "bestimmt", enoć na chwilę 
proypuccezes, Ss 1 tym nazen będzie te Samo, co z Kionówką? 
pewno, Le nie obojetayn vn byto, że trzeba Lędzio czekać 
ne społnitnie tej obietnicy aż tax długo, ale powiedziałem | 
sobie: Wztrój sig w ciemliwosc i cvexagj !"Na Klonówkę 
caknief. póź voka, poczekaj na Pisee i 2/4 roku, wszak 

to już ters: mirowane “ganz bestimmt", Było to w lireu 

1934 r. tineic lato, mineza jesíie/ y zima, nadeszła wresz= i 
cie ta ocuciriwune przezemnie wlosua już roku nastepnepo, 


1912, Czekam na dekxet z relplina. Miast nie.o otrzynaję 
list od ks.Xrefta z istne bicbowy wiadohąścię, Otóż do~ 
niósł mu ks,kanonik Bielecki, jeden tylkxo z dvuck kanoni= 
ków Folsków w kapitule, że na sesji była mowa i o Piecach 
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i w trakcie tej rozprawy ks.Biskup wyrazil sw wątpliwość, 
czy bęczie mógł tamdotąć posłać ks.Lembieuskie go,poniewaz 
on tax jest źle zapisany u rzędu, że Z powodu niego mógłby 
on, Biskup, napotkać na trućności w uzyskaniu pozwolenia na 
tworzenie nowych placówek duszpasterskich ze strony rzędu. 
Ks,Du.Kreft, zacny i gorliwy kapłan, jedną miez tylko sta- 
bość. Był porywczy, jak mówią, W gorącym karany. To tel 
otrzymawszy od ks.kanonika Bielickiego ty wiadomość ,na- 
tychmiast ısiadi i wystosował do Biskupa w oStrzw tonie 
urtzynany list, w którym zaznaczył, że Biskup Cal tak ks. 
Dembżeńskiemu jak i jemu samemu przyrzeczenie, a Sıowd 
Biskagie musi być dotr zune i ze on się na żadnego innego 
księdza nie zgodzi, linie zaś zapewnił ks.krert, żebym byi 
spokożny, bo on już swoje przeprowadzi, Ale jakoś upłynęła 
znów i druga wiosna, nastało lato. Ks.areft nieustannie 
zasypywał Kutiy Biskupią listani, domagając się deczzji, 
ale ta decyzja ¿exoé nie nadeszła, Tak minężo i lato, na- 
stała jesien — czekam i nie. Dopiero późną jesienią, kicdy 
nastgpily już siotne ni, ks.Biżaup posłał osobnę komisję 
do Fieców, która miała stwierdzić, czy kościćż i plebania 
już aoszć wyschiy, by mogźy być oqdané do użytku. Gczywiś= 
cis nomisja, znejąc intencję ks.Biskupa orzekła, że nie, 
Take przezornosé Władza Biskupia tylko w tym wypadku za- 
stosowała, wszęcGzie indziej bowiem, skoro tylko kośeiół 
stangz pod dachem, a już stawiano prowizoryczny ołtarz 

i odprawiano nabożeństwo. Było aż nadto widocznym, że 
Biskup gra na zwioke, idzie na wytrzymałego. Danego słowa 
nie chce cofnąć, ele też nie chce ustąpić. Przeszia i dru- 
ga zima i nastała dalsza wiosna, Ks.kreft domaga Ze 
przecież koniecznie spełnienia danego przyrzeczenia, 
Zamiast dexretu otrzyriuję ks.Kreit z Pelplina pisme, 

ze ks.Lembieuskiego nie może dla tego posłać, ponieważ 

nie ma w Fiecach dostatecznego dla księdza utrzymania. 

Ale to tylzo w tym wypacku Władza Biskupia z takim źąda— 
niem wzstę,iła. wśzędzie inóziej, gdzie tylko utworzono 
taką nową placówkę dGuszpasterską, władza Biskupia o@nos- 
nych parażian zobowiązała do t.zw. Sypki na utr zymanie 
księdza t.j.,*© zarafisnie w Stosunku do posiadänych hek- 


Łerów zobowiązali Sig oddawać odpowiednią ilość zboża. 
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Kiedy i to opowiedziałem memu proboszczowi, aż sie zatrzęsłi 
ż oburzenia, Ale po chwili zastanowienia się, już zupełnie 
uspokojony, odzywa się do mnie: "A może to i dobrze tak.By- 
dziemy mieli ich już zupeźnie w ręku, Fostaramy sig o upo- 
sażenie, ale wtedy juz niczym nie będą się mogli wyxręcić, 
Niech ksiądz zaraz idzie się przetrać.Ja poślę po konie 

i pojedziemy do ks.Splonskowsxiego, do Byszewy,sesieanej 
parafii". Był to sedziwy proboszcz, miał jedno z najbogat- 
szych probostw diecezji, Odłoży4 sporo grosza, który w 

swej stareści rozdawał hojną ręką na rozmaite dobroczynne 
cele, a w szczególności na budowę nowych kościołów. as. 
Splonskowski z pochodzenia był Niemcem, ale był życzliwie 
ustosunkowany Go Polaków, Z Byszewą utrzymywaliśmy dobre 
sęsiedzkie stosunki. A jednak tym razem po drodze osobne 
dał mi ks.Treder instrukcje: "Bedziemy grać w skata,Tjm 
razem niech ksiądz tak gra, by przegrywał, a ja tek Samo 
postąpię. Ks.Splonskowski lubi, jeżeli w karty wygra. To 

go dobrze usposoph. Ja to już dokonam reszty. Niech ksiądz 
będzie dobrej mjii ! ". Oczywista, że zastosowałem sig do 
tych poleceń tego mi tak całym sercem życzliwego proboszcza. 
A kiedy po ukouczonej grze zabieralismy sig do odjazdu, 

mój proboszcz z ks.S$plonskowskim udali się do osobnego 
pokoju. Po pewnym czasie wyszli. 2 twarzy ks.Tredera nie 
mogłem wyczytać, czy m się sprewa udaia ¢zy nie. Dopiero, 
kiedyśmy już sieczieli w krytym powozie, palony wprost 
ciekawością odzywam się: " Ma ks.dziekan", A on prze:coma- 
rzając się ze mną odpowiada: " A co ksiądz taki ciekawy". 

A ja dalej: " Niech już ks.dzickan mnie Głużej nie dręczy 

= powie; ma czy nie mex, A on jeszcze dalej: "Niech ksiądz 
nie będzie taki ciekawy.Ciekawi ludzie nie długo żyją”. 

A ja: " Mniejsza już o Qługie życie, ale ma ksiądz dziex 
kan ? " Nareszcie pada z jego ust:" Mam ". "A ile me ksiądz 
eziekan?" "No, niech ksiądz zgadnie ?" " Jak ja mogę 28ad- 
nąć, ks.dzickonie, niech ks.dziekan mi raczej od razu po- 
wie san", "No, to i powiem, rzecze ks.Treder. Tu w kieszeni 
mam 25 COO mrk. w listach zastawnych po 5 % "Neue West- 
preussische Pfandbriefe, a jeszcze nieco później obiecał 

5 COO mrk. w vakich samych listach zastawnych, co stanowić 
będzie 125 mix, miesięcznie z odsetek, jako stały dochód, 


E ee 


a do tego dojdzie akcydens oć przeszio 2000 dusz, to ksiądz 
będzie miaż zupełnie wystarczajyce utc zynanie'. Następnego 


Gnia ks. Treder wysłał te papiery pocztą z tym jednak zastrze- 
żeniem, ze ks.splonskowaKki daje je tylko pou warunkiem, jeże- 


li kuratusem ustanówiony zostanie ks.Dembieúski.w przeciw- 
nyu razhe , zażąda OM „JE xĄ.owrotem. Zdawać by się tedy 
mogło, że ks.Eiskup został tak tym osaczony, że Się juź 
nie będzie mógł wjmänac. Ale i na to znalazia się rada. 

Z podziękowaniem „jakie Wiadza Biskupia nadesłała na ręce 
ks.Tredera dla ks.Sylonskowskiego, za ten hojny dar,coig- 
czona byis uwaga; że, niestety, ks Dembicuskie go tym czasem 
poszaé nie może, ponieważ tylu jest chorych księży i tylu 
wyjechało ha kurac ję do wód, że Zadny miarę nie ma na moje 
mie jsce następcy, więc Z konieczności musi xs.Dembiensxi 
jeszcze w Koronowie zozostać. Byzo mi jasne, że ta gra na 
zwłokę, może cigenge Się W nieskouczoność. Z drugiej stren 
Gochoazizy mnie z Fieców wieści, że ludność tamtejsza się 
burzy i pomstuje, iż kosciöi i plebania, już od póitora 
roku gotowe na przyjęcie duszpasterza, stoją puste,a in 
przecież obiecano, że skoro tylko stanie świątynia i miesz- 
kanie ¿la księdza, natychmiast otrzymają 80, a oni prze- 
cież tyle ofiar na ten cel ponieśli, powiedziałcćm sobie: 
"Rrzeba raz temu zołożjć xres, Twoja osoba nie może stać 
na przeszkodzie tym cadsicm S4uszny" domageniom się para- 
fian piecowskich!". Niebawem nadarzyła sig też ku temu 
odpowiednia sposobność. Otóż po śmierci dotychczasowego 
rektora Seminarium Duchownego w Fałylinie, ks.Biskup po- 
wołał ma to stanowisko brata mego proboszcza,ks. Konstanty" 
no Predera z Kolonii nad Reńen. w lipcu r.lyl), kiedy roz- 
poczęły się wakacje seminaryjne, przyjechał on na pewien 
czas do Koromowa, Chadzałem z nim razem co Gziea na prze- 
chadzkgo Opowiedziałem mu w Cade) rozciągłości sprawę £lo- 
nówxi, a następnie Pieców. Frzed powrotem do Felplina 
poprosiłem go; żeby udaz się do Biskupa i wybeús2 jego 
zamysły co do tej Sprawy. Doniész mi tez niebawen,ze byt 

u Biskupa Rosentretera. Tenże oświadczył mu, że przeciwZ 
mnie nic a nie nie ma. Ale äs.Kreft go Obtaził i cies go 
zmusić do decyzji, a on Się zmusić nie pozwoli. Na to 
wystosowazem do ks.Tredera w Peljlinie list, prosząc 560; 
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by udai się powtórnie do Biskupa i oświadczył mu, że ja 
cofam moje zgłoszenie Gh Klonéwki i w ten sposób zwalniam 
go od danego mí przyrzeczenia. I natychmiast Piece otrzy- 
maay tak długo oczekiwanego księdza w osobie ks.Borowskie- 
go. Tego rodzaju rozumowanie ks.Biskuya mnie bynaj”niej 
nie trafialo Go przekonania. Jeżeli ks.Biskura obraził 
KS Kreft, to móga byt się 2 nim policzyć, a nie me mojej 
osobie to odbić. A przecież ks.ureft dopiero wtedy wysto- 
sował ten swój ostry list, kiedy ks.Biskup oświadczył na 
sesji kapituiy, ¿e Gla tego waha się posłac amie do Pie- 
ców, ponieważ obawia Się możliwych stad trudności z rzą- 
dem. To też moim zdaniem to było istotnya szkopułem ¿la 
ks.Biskupa, a nie ten inxryminowany list. Gn tylko miał 
służyć jako pretekst, Ale przecież życie nie samymi gory- 
czami eziowieka karmi, to też i ja doznałem skąd inąd 

i wielkiej radości i słodjczje 


Twierdza żydowsko-niemiecka przechodzi w 


Loe tee 


polskie 


«Kiedy tak moje osobiste sprawy — jak ten przegrany process 
sprawa Klonéwki i Pieców miały ¿la mnie obrót jak najfatal- 
niejszy, to zgoła przeciwnie utworzone w Jeżewie instytuc je 
jak Bank Ludowy i Konsum rozwijały się coraz to pomyślniej 


«m m ŘŮ— 


mimo wprost wyrefinowanej konkureucji, jawnego popierania 

ze strony proboszcza przeciwnej strony, przyczym nie liczył 

on sig z żadnymi względami, ¿ex tego Gowodaziły-owe skarbon- 

ki i ostentacyjne pokrywanie Swgci potrzeb u Conitzera, 

Moje grzypuszczenie, źe tak rozgałęzione przedsiębiorstwo 

jak ów dom towarowy, wymagającej licznej obsługi, może Się 
utrzymać tylko przy wielxim obrocie i zysku i że stanie 

się ono nierentownś4; jeżeli się mu urwie znaczną część je- | 
go docuodowosci, okazały Się słusznymi» To też w miarę jak | 
w naszej spółdzielni rosły cbroty, malazy one u Conitzera. | 
Do tego aocuodziz jeszcze jako straszak ten plac budowlany; 
który mimo tego pbiska był jeszcze tak szeroki,ze można by 

ło na nim postawić jeszcze daleko obszerniejsze zabudowania 


niż Gonitzera. Dla większego postrachu kazałem tam powoli 


zwozić po trosze żwir i kamienie, Trzy całe lata trwała ta 


ciężka walka konkurencyjna, w czwartym roku Conitzer skapi- 
tulowaz. % doszło Go tego w Sposób następujący. Otóż w 
Święciu mieszkał niejaki żyd Jordan. Jego to używał p.Far- 
czewski jako pośrednika do rozmaitych transakcji swoich, 
Określał go p.Farczewski jako uczciwego Zyda. Umówiłem się 

z p.Farczewskim, że tenże Jordan będzie również rośredniczya 
i w naszej sprawie. Fo półtora roku istnienia naszej spół- 
dzielni prosiłem p.Parczewskiego, by przez tego posrednika 
wysondowai stanowisko Conitzera co do ewtl.sprzedazy swego 
domu towarowego. Poúal jednak ceng tak wygórowanęg, Że Wy- 
glądało to raczej na kpiny. Fo upływie dalszego roku znów 
się zwróciłem do p.Farczewskiego W tej sprawie. Przekona- 
lem sig, ¿e Conitzer już znacznie spuścił z tonu, ele do- 
piero w czwartym podał cenę już calkiem przystępną. Ale 
teraz wysunęła si, kwestia, skąd wziąć taki kapitał ,po— 
trzebny do nabycia tak rozlegiego i zasobnego w towary 
przedsiębiorstwa. Frzecież liczyć się było trzeba z prze- 
szło 200 000 nrk. Konsum miaż wiasnego majątku może około 

70 000 mrk., 2 którym może przystąpić Jako udziałowiec. | 
Koło 50 000 mrk. możnaby dopożyczyć 2 Banku, ale to do- | 
piero pozowa. A gdzie tę drugą połowę źnaleźć ? Z tymi. | 
kłopotami jadę do Lipienek do Liszkowskicl. Wychodzi do |! 
mnie peLiszkowska. W przylegiym pokoju szys2¢ ożywione | 


głosy: "Niech ksiądz przyjdzie do drugiego pokoju „mamy | 
gościy zaprasza p.Liszkowska, “Pani, odpowiadam, nie pój- (| 
de. Mnie dzié nie goście w głowie, a ten zycowski* dom to- | 
warowy, który moglibyśmy już mieć, gdyby były pieniądze, 

ale skąd ję wziąć". "Ależ, niech ksiadz już przyjdzie, | 


kontynuuje; o tym pomówimy później". "Dziękuję,odpowiadam, l 
i tak byá nie wytrzymał spokojnie siedzieć przy gościach, | 
Niech mi Pani wpierw powie, skgd wziąć jakieś głupie 
106 000 mrk.?" Spoglądając przy tym na nią widzę, że się U 
jakoś Lobuzersko uśmiecha, Czemu ona się tak szelmowsko 

uśmiecha ? narzuca mi się myśl. Czy może ze mnie się | 
śmieje 1 Wreszcie powiada: " Niech ksiądz się uspokoi, $ 
Są pieniądze. Znalazły Się właśnie jakby na zawołanie. h 
Otóż nie dawno temu umarła moja ciotka w Brukseli „która y 


mi testamentem zapisała swą kamienicy, Z je, sprzecasy | 
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uzyskałam kwotę 90 000 mix. Ponieważ pieniądze te jakby 
mi z nieba spadły, a widząc, jaki tu duch panuje wśród 
lUdGROŚC,, w całości poświęcam tę kwotę na udział w | tym 
przedsiębiorstwie, 
Na siowa ta uszczęśliwion;y zerwaiem sig na nogi,oś— 
bee iis SS teraz możemy pójść do gości”. Jeden tyl- 
xo warunek zastrzegła sobie p.Liszkowska, ażeby przyjąć 
do żarządu znanego i rutynowanego, dzielnego kupca biawat- 
nika,Xorzeniowsklego z Nowego, później za czasów polsxich 
właściciela okazałego domu towarowego w Grudziądzu. Na to 
naturalnie chętnie się zgodziłem. Na przejęcie tak wiel- 
kiego interesu jak ów dom towarowy juz nie oapowiadała 
forma spółazielni, której prawnie działalność ograniczać 
się musiała tylko do członów. Trzeba było utworzyć osobny 
organ w postaci spółki. Konsum istnieć „dłęiał nadal, za- 
trzymując swój interes w Osiu, przystępując natcmiast ze 
wszystkimi swoimi udziałami jako wspólnik do nowej spółki 
cin 


. 


pod nazwą "Bazar", W tych warunkach utworzenie spółki nie 
¿rzedstawiaio już żadnych trudności, Fo jej utworzeniu, 
zalegalizowsniu nastąpiło przejęcie przeżsimałe z rąk Co- 
nitzera "warenhausu Gebrüder Conitzer" za «wot, blisko 
ćwierć miliona nrc. w ten sposób twierdza Zydowsko-nie- 
miecka, gout ja już tam około lat 45, przeszia w ręce 
pószie, w ten sposób speźniay się też moje najgorętsze 
zamierzenia i marzenia. Wynagrodzizo mi to wszystkie moje 
ućręki i gorycze, jakie miałem z tym poiskiem ,Klonówkąę, 
Fiecami. Teraz nastąpiło prawdziwe eksodf6 Żydów z Jeże- 
wa. A niemała ich była chmara. Gospodarze, którzy im pô- 
magali przewozić ich rzeczy na kolej, ozowiadali, że Co- 
nitzerzy odchodząc z Jeżewa, rzewnie płakali. Zrozumiale, 
wszak i kot by żałośnie miażczał,gdjby go odpędzono od 
dzieży, pełnej saodxkiej śmietany, A przecież przez lat 45 
tyli na krwawicy lucu polskiego, w zamian za to temu lu- 
dowi nic,absolutnie nic nie dając, gdyź jedynie i wyłącz- 
nie Niemcom się wysługiwali, 


Uznanie dla mnie ze strony brata ks.Biskupa, 


Nawrécony nestor .,.irazm Farczewsıl. 


Pewnego razu będąc w Kurii Biskupiej w pewnej sprawie 
wstgpizem po jej załatwieniu przed odejściem pociągu ao 
ówczesnego hotelu i restauracji sikorskic go, gdzie zwykle 
księża Się zatrzyuywali. Wchodząc do lokalu widzę tam 
xs.Dr.Isnacego Rosentretera, proboszc za Gniem, Swego C2a- 
su proboszcza w seżewie, xtory tam założył przezennie zli- 
kwidoweny Reiffeisen. Założył go tam, aby przy ¿ego pomocy 
wykupić z rąk Niemca lutra majątek i rozparcelowaé go mię 
dzy katolików Polaków, podobnie jak Bank Imdowy nial em 
posiuäyc do 2likwidowania Conitzera. Wiedziaien, że KS. 
Burtschik kilkakrotnie bywał u ks. Rosentretera napewno nie 
po to, żeby mnie u niego chwalić, lecz oskarżać, że jego 
Gzieio niszczę, Ks.Rosentreter bys traten ks.Biskupa i na- 
pewno przeprowadziä się do Gniewu po to, żeby być blisito 
swego brata. Przez jeden rok dojeżdżając z Gniewu wykiadai 
nan prawo kanoniczne, Ten sam w sobie suchy przedmiot 
przykładami i dowcipami umiał nam tak uprzegemniac,ze jego 
wyk Łady nalezazy do najbardziej atrakcyjnych dla nas. Otóż 
bęcąc 2 gory przekonany, źe ks.Dr.äosentreter ma do mnie 
¿al czy może nawet uraz na skutek donosów na mnie ze strony 
ks.Burtschika, zawahałem Sig przez chwilę, czy nie przejść 
do innego pokoju. Ale JUŹ mnie zauważył i cofnąć sig nie 
WypaGazo. Ukionizem sig mu tylko 1 usiadiem gdzieś w kącie, 
jak najdalej od niego. Nikogo procz nes Gwuch «w tym czasi e 
nie byio w lokalu. Zerkem w jego sierunku,zauważan, Ze mi 
się bacznie przygląda. Io zgrozo I Naraz wstaje i zbliża 
sie ào mnie i pytas "A jak księdza godność 7" Nieśmiało z 
bijącym, sercem odpowiada "Duybieúski", przecie koe Doktor 
wykładał nan prawo kanoniczne". A on na to "Czy ks,wikary 
nie jest czasem tyn De; który byi w Jeżewie 7"Z pewnym 
lękiem odrzekam: "Tax, to ja nim jester". No, pomyślałem so- 
bie, teraz na mnie buchnie. Au memu atoli zdziwieniu po- 
łożył mi ramię na szyji i powiadaj'"Niech tylko ksiądz 
Lrzyjazie bliżej”osna | Muszę sobie księdza lepiej obej- 


trzeć", "A to dla czego, ks.Doktorze 2" "Bo ksiądz mi się 
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podoba”. "A to dla czego ks.Doktorze ?“ "Bo ksiądz jedn 
tam czegoś dokonai w Jeżewie." Gäporiadams "Ks.Loktorze | 

Ja wstapizem tylko w jego ślady. Ks.Loxtor usuni,ł z Jeże- 
wa protestantów, a ja żydów". "Wie «siędz co ? Ks.Burt- 
schik byi wiele razy u mnie ze skargą na księdza. Ale ja 
nie byzem i nie jestem po jego stronie. Nie wiem wogcle, 

co to za człowiek.ńsiądz wie, co chce, ale on wogólc nie 
wie, czem on chce. Toć to ni koza ni kozióż /der ist 

weder Ziege noch Bock/" Ale, kontynuował, mnie księdza 

Żal. ""A to Z jukiego powodu", pytam. "Ksiądz jest bardzo 
źle zapisany u rzacu". "diem o tym, ks.doktorze". Ksigdz 
nie otrzyma żadnego probostwa", "I z tym sig juz pogodzi- 
lem, ks.doktorze". "Jak sobie to ksiąćz przedstawia ? 

Chce ksiądz na całe życie pozostać wikarya?" "Jeżeli tak 
być musi, to trudno". "Wie ksiąćz co ? Niech ksiądz zaraz 
stud idzie do mego brata 'i powie mu w moim imieniu ,żeby 
ksigaza przysłał do mnie jako wikarego. A ja księdzu rec Zz, 
że ksiądz w dwuch latacu jest zmyty na czysto /reinge- 
waschen/ i zo dwuch lataca będzie miai ksiądz probostwo. 
Uduwalisa, że jestem mu bardzo wdzięczny za tę życziiwę 
propozycję i serdecznie mu za to dzięitoważem, ale bynaj- 
mniej nie myślałem z niej skorzystać, Zdaważem sobie bo- 
wien dobrze Sprawę, ile by unic to kosztowało obiudy, 
udawań, straszliwych upokorżeć i upodlez, nim bym był 
przez Niemców uznany za "reingewaschen", To też odpowi c= 
działem mu, Że dziś już pójść nie mogę, bo peciąg mój 
odchodzi niebawem, à pojechać nim muszę, ale,yse wezmę tę 


tak mi życzliwą propozycję pod rozwagę 1 pózniej powezmę 


mą decyzję. Kiedy sig 2 nim zacząłem żegnać ,by pójść na 
odealę 


dworzec,zowiada: "Nic ‚nie Ks.Wikery: J£ księdze 
na dworzec". Na podwórzu staż xryty powóz zaprzężony, 
Wymawiaiem się jak mogłem, że przecież mam zarowe nogi, 

a do dworcu xrutka tylko droga. Nic to nie momogło.Z2— 

wołał stangreta z podwórza i krytym powozem poparadowa- i 
lem na dworzec. Po ¿roáze ĉo domu myelazem nad tym,dla 


zego, jeżeli brat ks.Biskupa ma takie uznanie dla mo- 


op 


jej @ziazalnogei, czemu ks.Biskup sam inaczej sig do 
mnie odnosi ! Czyżby i om może podzielał brata swego 
zäsnie, a tylko z przesacnug obawy przed rządem tak w 


stosunku do mnie postępował ? Oczywista, że cała rozmowa z 
Dr.Rosentreterem toczyła sie po niemiecxu. Jeszcze z inns; 
strony spotkaiem się z podobnym uznaniem.Jak już podałem, 
mojemu zamiarowi utworzenia Konsumu w Jeżewie dla zlikwido- 
wania przy jego pomocy Conitzera domu towarowego, najbar- 
iriei przeciwny był nestor tamtejszy/lirazm Farczeuski. Obec- 
nie zamieszkał on już na dożywociu w Świeciu, zdawszy swój 
majątek swemu synowi Tadeuszowi. Będąc w Świeciu postanowi 
lem go odwiedzić, Przy powitaniu przepraszai mnie usilnie 


ZZA manie: "Księżulku, jestem wzzzym dozgonny p12 yja- 


cielem". 


o 


Teraz dopiero nastąpił najgwaitownleyszy atak. 

ze strony landrata do swiciki Z «KS. Purtschikieu. 

Landrat nie wahał sie narazić powiat.kKasg na 
dotkliwą stratę. 


Kto byłby sądził, że teraz po zrzejściu żydowsziego 
domu towarowego w polskie ręce, nastąpi spokój, grubo By 
się nylii. Byłoby prawcopodobnie tak, gdyby xs. .Burtschii 
w swym niewybaczalnym zaslepieniu w tę całą sprawę nie 
był wplątał landrata, nie czując się sam na siłach, by 
jej się móc przeciwstawić. A skoro landrat się w tę spra- 
wę "zaangażować , jego prestiż wymagał, żeby jej nie prze- 
grać. To tez obecuie, kiedy to cale znaczne przedsigbior- 
stwo znalazło się już w rękaca polskica, z calym imps tem 
rzucono sig na nie, by je zburzyé. Dokonanie tego stano- 
wiłoby nie lada gratkę dla nich. wszak tkwił w tym przeú- 
sigbiorstwie poważny Już kapitał, conajaniej 1/4 miliona 
marek, Gdyby się więc udało Goprowadzić je do bankructwa, 
udziałowcy zostaliby narażeni na duże straty, a pewno 
najdotkliwiej P» Liszkowska. A maio jeszcze tego. W tyr 
preedsi gbiorstwie był z pokaźny pożyczką zaangazoweny 
Bank Ludowy. W razie przegranej i on by sig zachwiał, 
jak również Konsum, który wszystkie swe udziały dał jako 
wkład do Bazaru. Wygrana przeto ich stanowiłaby dotkliwą 
klęskę materialną dla naszej Strony. Więc wygrana warta 
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była dla nich tej zawziętej gry i wysoxiej stawki. W tym 
celu sprowadzono w miejsce Conitzera innego zyda,Markusa. 
Landrat postarał się, że mu udzielono 2 powiatowej kasy * 
oszczędności znaczną pożyczzę. Mówiono coś o 90 000 mr, 
Dokładnie jednak tego stwierdzić nie było można, ponieważ 
tam byli sami Niemcy. Za tę pożyczkę wybudował Markus dość 
obszerne domostwo z oznami wystawnymi, zaopatrzył sklep w 
towar i od nowa rozpoczęła się znów zacięta walka konku- 
rencyjna, Markus atoli w dość krótkim czasie zorientował 
sig, ¿e tu kiepska dla jeso interesu istnieje konjunktura, 
wysprzedał więc Swój towar, zgarnąż gotówkę do kieszeni 


żyda, nazwiska już nie pamiętam, ale ten jeszcze krócej 
bawił w Jeżewie i również się z niego wyprowadzii.Na placu 
boju jako zwycigsta pozostał Bazar, tylko z tg zmiang,ze 
zwoli uproszczenia administracji i wzmożenia swej siły oć- 
pornej złączył się z Bazarem w Brusach. W tym charakterze 
przetrwał czasy aż do przyłączenia Pomorza do Macierzy, 

I wówczas istniał dalej, ale już w daleko skromniejszych 
rozmiarach, ponieważ odpadżo sezonowe wychództwo na za- 
chód Niemiec, które stanowiło podstawowy warunek istnienia 
tak tak okazałego przedsiębiorstwa, jakim był ten dom 
towarowy Conitzera. N 

| Erzegrai więc całą kampanię landrat,a z nim razem i 
i proboszcz. A w powiecie głośnym było, że dotkliwe straty 
: poniósia powiatowa kasa oszczędności. Terz pozostała 

| dla przeciwnej strony już chyba tylko zemsta. Nie dała 
ona długo na siebie czekać. ; 


Zemsta. dywlaszczenie Liszkowskich mujotku. 


línie ta zemsta ścigała już od samego rozpoczęcia 
akcji. Cóż innego to bowiem było, jeżeli nie aktem zemsty 
że mi odebreno prawo nawet prywatnego nauczania, te po 
prostu śmieszne pretensje do tego poiska, ta translokacja, 
ten ostry sprzeciw na prezentg probostwa w Klonöwce. 
A teraz kolej przyszła na Liszkowskich. Wszak p.Liszkow- 
ska swym wielkim wk2acem walnie sig przyczyniła do na- 
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bycia owsgo domu towarowego, a on jako prezes Rady Nadzor= 
czej tak Banku Ludowego jako i Konsumu wydatnie przyczynia 


się do rozwoju tych instytucyj. Trzeba ich przeto było stad 


również usunąc. Jak już poprzednio wsponniażem, juz w roku 
1907, kiedy jeszcze ustawa o wywłaszczeniu nie była uchwa- 
lona, a dopiero projektowana, już Fri.Mariechen z radości 
zacierała ręce przepowiadając, że pierwszymi, którzy uleg- 
n tej ustawie, będą Liszkowscy. A kiedy jej uwagę zwróci- 
łem na to, że wówczas około 150 ludzi katolickich stamtąd 
zostanie usuniętych, a w ich miejsce przyjdą koloniści 
lutrzy, to ona zuchwale odpowiedziała, że Jej Sí milsi 
poczeiwi protestanci, niż tacy katolicy jak Liszxowscy. 
Stąd wynika, że juź wówczas między plebanią, a lendratem 
była ukartoweny rzeczą, że,SKOro tylko ustawa wywiaszcze- 
niowa wejdzie w życie, Liszkowscy padnę jej ofiarą. Go też 
niebawem rzeczywiście nastapiio. Fo uprawomocnieniu sig 
ustawy wywiaszczeniowej p.Liszkowscy otrzymali urzędowe 
zarządzenie o wywłaszczeniu Lipienek, Procedura wywłasz- 
częniowa trwaza dość długo; nim doszło do ostatecznego 


jej wykonania. F.wincenty Liszkowski tragedii tej nie prze- 


Żył. Umarł, nim doszło do ich usunięcia z Lipienek.Został 
pochowany w grobowcu rodzinny: w Poznaniu, F.Liszkowska 
wyszła w międzyczasie ża mąż za TaGeusza Parczewskie go A 
przeprowaéziza się wraz z dziećmi do Belna. więc zwycięs- 
two Frl.Mariechen było tylko połowhicze pod względem usu- 
nięcia Liszkowskich z parafii, Ale i pod inny względem 
Frl.Meriechen nie miała powodu do zbytniej radości. Lanc- 
rat bowiem wstydząc się poniesionej w Jeżewie Klęski ,có— 
powiedzialnosé skiadai za nią na jej brata. Gorzko się 
skarżyża do swoich znajomych, Ze lencrat lekceważąco Się 
wyrażał o jej bracie: "was ist das für ein Pfarrer, der 
mit solch einem jungen Vikar nicht fertig werden konnte” 
YGo to za proboszez, który z tak młodym'wikarym rady dać 
Sobie nie mógł". Nie bardzo dobrze vrózy20o to o spe4nie— 
niu się je, marzen na probostwo dla jej brata w Gdańsku. 


Nie Goczekała sig Frl.lieriechen awansu Swego brata na pro- 


bostwo w Güansku. 
Dziś po upływie lat 50 od tycu czasów może ńawet nie- 


Łatwo jest zrozumieć tym, którzy tamtych czasów nie pamię- 
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tają już, Ze aż takicu zmagan i trudów wymagała wówczas 
obrona polskiego, a przez to i katolickiego stanu rzeczy 
na poszczególnych odcinxach pomorskich, 

Dodatkowo tylko jeszcze pragnę dodać, że Komisja Ko- 
lonizacyina,;o otjęciu Lipienek rozpoczęła parcelaci¿ 
majątku i sprowadziła z gigbi Niemiec kolonistöw,natural- 
nie lutréw. Teraz jlebinia jezewska mogła być zadowolona» 
Kicli obecnie w Lipienkach, o co tak usilnie zabiegali, 
"voczciwych jrotest.ntów". Na szczęście nie Gużo ich jesz- 
cze przybyło. Komisja Kolonizacyjna bowiem dopiero wtedy 
osaczaza kolonistów, Kiedy już stanęły dla nich gotowe 
wszystkie zabudowania zagrodowe. Nim atoli to nestapiic, y 
wybuchła I wojne światowa, To tuż tylko część takich Za- | 


gród została postawiona, Stąd po wojnie Polska zwróciła 
Synowi Liszkows«xich Bolesiowi, nie rozparcelowaną jeszcze 


resztówkęe 


W Koronowie byłem juz 4 lata, wobec nienawiścią, 2 ġja- 

Ká odnosili się Niemcy do osoby ks.¿ziexana Tredera, moja 
osoba schoĉziła na dalszy plan, Z pewnością byż bym jak 
najchętniej i jak najdłużej tu pozostał, Przecież tyle tu 
było sprzyjających i miłyca warunków, choć by tylko wy- 
mieniając ten serdeczny stosunek proboszcza do "nie,dalej 
mize życie towarzyskie i szerokie pole działania, Jeónax 
przegrane dwa procesy, które pogrążyły mnie w niepokojące 
zadłużenia, zanix wszelkiej nadziej na uzyskanie jakiegoś 


samodzięlne go Stanowiska i poprawy mego bytu materialnego; 


a ponadto skronne docuody wikariuszowskie w Koronowie zmu- 
siły mnie do szukania jakiejś innej drogi wyjscia. w mię- 
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dzyczasie w rodzinie naszej zaszła pewna zmiana, A misno- 
wicie matga moja uwolniła się od swego gospodarstwa,a roz- 
parcelowawszy je Zyia jako rencistka z najniodszz swą Cór- 
ką w Nowym Mieście., Siostra ta, Zosia, od najmíodszych lat 
cierpiała na gruźlicę kości i matce trudno było sobie z 
nią radzić. Dowiedziałem sig, że w Toruniu u $w.Jakoba ma 


wikary również wiasne gospodarstwo i aż cztery poxoje do 


SEL 


dyspozycji wraz z kuchnią, Równocześnie przekonaien się też, 
że wikary jest tam lepiej uposasony niż w Koronowie. Zwie- 
rzyiem się z tym memu proboszczowi. Wiedziałem, że przykro 
mu będzie ze un; się rozstać, bo przecież zrośliśmy Się 
bardzo ze sobą, ale uznał moje powody za szuszne. Nie 
zgłosiłem Się o to sam do władzy Biskupiey, a zwrócizem 

się do brata ks.Tredera, rektora oeminarium Duchownego w 
Felylinie, ks.Konstantggo Ireuera. A wiadomym było, że 
tenże z ks.Biskupem Się pezyjazniz. wkrotce teź nadeszła 
moja nominacja na Stanowi sko wikarego u Św.Jakoba w Poru- 
niu. Z inicjatywy xs.dzickana odbyło się uroczyste pożegna- 
nie nas w lokalu towarzystwa miocziezy "Samopomoc. Wrgczo— 
no mi wielki, piękny obraz "12 letni F,Jezus w świątyni"; 
poczym wsiedliśmy obydwaj teu. siostra i ga, do samochodu 
ciężarowego, gdzie również mieściła się cała nasza habenda 
i żęcnani jeszcze i zo mieście przez rozstawioną młodzież 
odjechaliśwy na nową placówkę do Torunia. Jechaliémy 2 £2- 
mi w oczach, bo doprawdy zal nam było rozstać się z tq 
placówką, gdzie tax ja Jak i moja siostra doznalismy 

tyle serca, Było to po wielciej Nocy r.1914. 


Na nowej placówce» Plebania. 


ko jego nowego proboszcza znałem juz dość dobrze. Ks. 
Ludwix Bogadk i bowiem pochodził z Nowego Miasta, Tam też 
i mieszkała jego roazina. Z jego bratankień Ludwikiem, 
ktory w niepodległej Polsce był naczelnikiem sądu w Nowym 
Mieście oraz z siostrzeńcem Frankiem willertem,pózniej- 
szym lexarzem ne Górnym Śląsku, kolegowaliśmy i w pro- 
giunaz jum w Nowym Mieście i w gimnazjum w Chełmnie., Poza 
tym, kiedy byłem uczniem w ginnazjum w Chełmnie ,doked 
też uczęszczał mój kuzyn Bernard Dembek z abcza, zógmi ej= 
szy sufragan w Łomży, ks.Rogacki był proboszczem także w 
Wabezu. Od czasu Go czasu jechaliśmy razem z mym kuzynem 
do Wabeza, to za każdym razem wstgpowalismy i do plebaniio 
Więc Sporo byso powiązań juz i poprzednio z osobą mego 
nowego proboszcza, Po wyroxu Filomatów w toiuúískim proce- 


sie, on to był tym, który Sig podjai zbiórki ofiar na po- 
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krycie za nas wysokich kosztów procesowych. Ks.nogacki, 
późniejszy kanonik i infułat w Pelplinie, był wysokiego 
wzrostu, okazałej postaci, a twarz jego krasii jakiś miły, 
dobroduszny uśmiech, Gospodarstwo Gomowe prowadziła mu 
jego siosira,wcowa po p.willercie, matka Franka &.,wraz z 
cérk,. Wszystko mi dobrze znane osoby, To też byłem pewny, 
że stosunex mój z plebanig będzie i tu nacechowany Zyezli- 
wością i serdecznością, Znów z drugiej strony wiedziałem, 
że ks.Rogacki nie lubi życia towarzyskiego. Był to kapłan 
zacny, świątobliwy, lubiż atoli samotność. Wystarczał mu 
zościóż i plebenia, poza tym towarzysxo nigdzie się nie 
udzielał, Za to lubił szperać w xsigóxaci, w starych papie- 
recu i aktach, dzieki eczema neoy2 on sobie i sporo wiado~ 
mości 2 prawa - również cywilnego. Na skutek właśnie tego 
wygraź on z rzydem pruskim bardzo trudny, skomplikowany 
yioces o jakieś ważne świadczenia rzędowe ala xościoła. 

Te wiaściwości jego charakteru zadecydowały też o tym,że 
Władza Biskupia powo1ała go na wyższe stanowisko do Pel- 
plina. On te wystawił “dowy don 2 plytrewy dla sżużby kos- 
cielnej, a mianowicie dla zakrystiana, organisty, kopacze, 
a 1 yietro Gla wikarego, a procz tego w ¿oigczeniu 2 tym 
domem saly parafialną. Ta okoliczność daża mi możność 
Sprowaćzenia i zmieszezenia u sicbic ne wikaryjce matkę 

z nejm4odszą siostrę, aby złączywszy dwa oddzielnie pro- 
wadzone gospodarstwa domowe w jedną cazogú uprościć i 
użatwić sobie życie, a chorowite, siostrze dac lepszą 
opiekę lexarską, Nie mając już żadnych widoków na pro- 
bostwo, szczęśliew się czuíen, że Ganja mi było choć w 
taki sposób mieć przy sobie swoich najbliższych i naj- 
Groźszych, a przede wszystkim matkę, która tyle dla mnie 
i wprost nagluazkich ofiar poniosia. Matka się też u mnie 
czuła jakby się nowo narodziła, Kiedy po pewnya czasie 
pobytu matki w Toruniu zapytałem jy, Jak się jej podoba 

w Toruniu, odrzezia miz" Mój syru! Toc tu jak w raju i 
Tyle wygód,tyle tu przyjemności ! A ludzie sę wu tacy 
cobrzy. Tylko jednego mi tu brak. Fół godziny trzeba 

iść, żeby zobaczyć zielone gole". Zrozumiaie. Kochana 


matka, spędziwszy całe swe dotychczasowe życie choć w 


znojnej pracy, jednak wśróć zieleni pol i łanów, do peł- 
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nego szczęścia i tu odczuwaia potrzebę ich widoku, Po wy- 
buchu wojny przyjęliśmy jeszcze jednego lokatora w postaci 
e 1/2 letniego Tadzia, Szwagier bowiem zaciąsnięty został 
do wojska, a siostra mając Gospodarstwo rolne i prócz tego 
jeszcze trójkę mniejszych od niego, w tym parę Elienigt, 
chgtnic nam go oddała, aby siebie nieco odciążyć, a nam w 
zamian za to dość obficie przysłała pwowiant ze wsi, Ludzie 
ten nasz rodzinny obraz widocznie się podobał ,bo nam okazy- 
wali jak naj dalej idącą życzliwość, a nawet Nieucy lutrzy. 
Tak neye Die wolno było wydzielać mleka mieszkaucom Z wyygt- 
kiem niemowląt i to pod surowę Kara. Mleczarnia byłs ne 
przeciw. Ta poczciwa Niemka przez swoją córeczkę bardzo 
rychło rano z narażeniem Się na ciężką karę przysyżała nam 
codazisń po 2 — 3 litry młeka tak, iż mogliśmy jeszcze uży- 
czas i plebanii. Zupeinie tax sao byio z właścicielką 
browaru. I jeszcze jedna korzyść wynikia ala nus z pobytu 
w Toruniu. A mianowicie ,brat nasz równieź powożany został 
wo wojska do Torunia, Paczkami i łapówkę, udawaio mi się 
ucaronić go przed wysłaniem na front i doszło do tegoyue 
na front dotari dopiero, kiedy juz po wybucuu rewolucji 

w Niemczech walki ustały. Nie udało sig to samo z szwagrem, 
tatusiem Taézia, ponieważ zaraz poszedł na front wschodni» 
Ale już w pierwszej większej potyczce pod Fresnyszem Go- 
stał Sie do niewoli rosyjskiej i również ocaldi. | 


tycie towarzyskie, 


W obrębie parafii Swedakuba mieszkało xilka rodzin, 
z którymi nawiązałem bliższe stosunxi towarzyskie. Na 
pierwszyz planie był to j.Leon Czarliińszi, długoletni 
poseł poiski do parlamentu niemieckiego. vuá oc. dawna 
¿ywi¿em co niego szczególną sjmpatię i szacunek, choć 
osobiście go aż dotąd nie znałem, z powodu jego ciętych 
i dosadnych mów, wygłaszanych na arenie parlamentu, w 
xtéryca śmiało i bez obsionek piętnował przewrotną poli- 
tykę autjpolską 1 odsiuniax krzywdy i nieprawości, wy- 


rządzanych ludności polskiej ze strony pruskiej polityki. 
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To tez, sxoro Sig tylo jakaś urządziłem, natychmiast po- 
spieszyiem do niego z wizytą. OG razu uderzyła mnie i jego 
małżonki skromność I pokora i szacunek, 2 jakim sig odno- 
sili Go kapłana, co mnie młodego jeszcze księdza wprost 

żenowało. Ale bo też było to małżeństwo głęboko religijne. 
Mimo podeszłego już znacznie wieku i kruchości sił fizycz- 


nych widziaio ich się dzieä w dzień, nieraz wśród gwałtow- 
nej nie pogody i silnego mrozu, w kościele ne Mszy św. Nie 
odstraszała ich ani rychia pora, w której odprawiały się 
roraty. Od niego dowiedziałem się też sporo rzeczy z dzie- 
dziny polityki i położenia międzynarodowego. Kiedy już 
zaczęto przebgxiwac o możliwości wojny zapytałem, jakie 
szanse GawałŁaby ona Niemcom. Byłem wprost zaskoczonya 

jego pesymistycznyn poglądem na tę sprawę. "Ksiezulku, 
powiedział mi, ksiądz nie ma pojęcia o tym, jak wielxi 
jest potencjał militarny Niemiec. Niemcy gotowi pokonać 
calą Eurozę". Wydawał mi się ten jego osęd wówczas prze- 
sadnym, a jecnax po wybuchu wo„ny mogłem się dostatecznie 
przexonać, ile w tym było sżuszności, Gayby później nie 
była doszła pomoc Ameryki, to «bo wie, czy obawy jego 

nie były by sie sprawdziźja 

_ Drugim takim ogniskiem, gazie panowała atmosfera 
głębokiej religijności i patriotyzmu, to com państwa 
Szumanöw. Dr.Szuman, posiadający własnę klinizę,był wielce 
cenionym i znanym chirurgiem nie tylko na Pomorzu, ale 
również i po za nim. Jego brat był w Toruniu adwokatem, 
ztóry nas Filomatów bronił w procesie toruńskim. Syn Dr. 
Szunena,Henryk, stangi rownież jako oskarżony o przyna- 
leźność do Filomatów w procesie toruaskim. Został on 
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uóżniej kapłanem, który głębozą pobożność łączył z gorą- 
cą misościę Cjczy2zny. Jego wielokrotna dziażalność czy 
to kapiauska czy oświatowa społeczna wymagałaby osobnego y | 
opisu. Jako proboszcz w Starogardzie poazielił oh los 

tylu innych kayłznów męczynnizów. Również córka Dr.ozu- 

mana była zasłużoną działaczką na polu oświatowym. 

Oczywiście tskie sniazdo redzinne musiaio wydayfe tak 
dzielnych i zasłużonych ludzi, w czasie I wojny światowej 
wydarzył się Dr.5zumanowi,znanemu z udawania się mu 


operacji nawet bardzo skomplikowanych „wielce przyxry 


wypadek. Otóż przybył do kliniki syn jakiegoś wielkiego 


obszarnika a boKonsresówki, 2 wrośniętym w ciało paznok- 
ciem u nogi, 14 letni chłopiec. Był to właściwie mało 
znaczny zabieg. A właśnie ten sig nie udaż, Umarł podczas 
operacji. Udzielić mu mogłem już tylko Sakramentu Namasz- 
czenia. Ten fatalny, bo nieudany wypadek, Dr.Szuman od- 
czuż bardzo boleśnie, a z nim razem i wszyscy jego syapa- 
tycy, tym bardziej, że zmarły pacjent był jedynakiem, sy- 
nem zamożnego obszarnika z b.Kongrescwki i wypadek ten 
nabrał szerokiego rozgłosu, Otóż Com Dr.szumana był mi 
bardzo miłym i bliskim, w którym czułem się dobrze, 

Trzecim z rzędu był dom mego b.kolegi szkolnego, 
Juliusza Reicha, pochodzącego z Felplina. Byliśmy już za~ 
przyjaźnieni ze sobą w czasie naszego pobytu w Chezunie 
jako uczniowie gianazjum i Filomaci. Reich później praco- 
wał w Redakcji "Gazety Toruńskiej" wydawanej przez braci 
Brejskich, a później pelplińskie go "pielgrzyma". W Toruniu 
tyz on właścicięlem księgerni. Tu to Już byłem codziennym 
gościem. Tu doskonale mogliśmy się wzajemnie zrozumieć 
i wynurzać i wymieniać nasze wzajemne mysli i aspiracje. 

Z księży konfratröw najbliższym mi był ks.Józef | 
Wyóiński, mój kolega Seminaryjny i kursowy, ówczesny wi- | 
kary u Swedana, po wybuchu wojny zbiegiem okoliczności, 
kapelan wojssowy podczas I wojny światowej, a po wojnie 


| 
proboszcz i prałab u św.Jana. Był małego wzrostu,ale | 
silnego, gorącego ducha, A propos tego jego wzrostu to 
przypominam sobie pewien z nim incydento Otóż jeden rok | 
mieszkaliónmy w Seminariun Duchowny: razem w jednym pokoJus | 
Zgadzaliśmy się 28 sobą bardzo dobrze, tylko jeden raz l 
nc anie siarczyście sig rczznieważ. A mianowicie opowia- 
det on z czasów swych żakowskich, będąc uczniem gimnaz- 
jum chojnickim, jak razu jewmego on z kolegami się za- 
kradli w nocy Go pewnego ogrodu po jabłka, a gdy ich 
właściciel tam zeszedi, wszyscy pouciexali, porzuvajac 
pozrywane jabłka, tylko on san pozostaz na drzewie,a 
właściciel go nie zauważył. Na moja uwage, ze to nic 
aziwnego, widocznie go nie odroznii od 2wykiego jabika, 
strasznie się obraził, Ale to byia też jedypa przelotna 


chmurka na pogodny: niebie naszejź przyjażni 
LJ 


— 
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Poza tym nasze poglądy zawsze zgaczaiy się co do joty. 

Na stanowisko kapelana wojskowego dostaa Się w osobliwy 
sposub. A mianowicie ówczesny proboszcz wojskowy — oczy- 
„iście Niemiec - żyjąc w niezgodzie z ówczesnym probosz- 
czem ks,Gollnickiem parafii św.Jana, Jemu na przekór za- 
proponował ee na kapelane wojskowego. Acz- 
kolwiek stanowisko takie dia księdza Folaka, a jeszcze 
takiego, jaxim był ks.Wydidski, było nader krępujące; 

to jednak umiał on jakoś sobie z tym radzić, A przy tym 
mając swobodę ruchu, mógł rozwinąć szeroką działalność 
charytatywną i wśród cywilnej ludności, a przede wszyst- 
kim wśróć duchowieustwa w b.Kongresowce. W uznaniu tego 
właśnie od władzy Bisxupiej w Włocławku WJSZ40 staranie 
się dla niego o honorowe oázmuczenie go tyousen prazata. 
On to bywał częstym u mnie gościem, ózieląc się wiadomos- 
ciami, które jemu na jego stanowisku były w większej 
mierze zrzystępne niż nam. Najoxropniejsze chwile prze- 
żywał zmuszony towarzyszyć skazanym na rozstrzelanie 
rzekomym Szpiegom. wówczas każdorazowo w powrocie strasz 
nie rozstrzęsiony, ledwo żywy, wStepowai ao mnie i'mu- 
sieliśmy go rzezwić wzmacniającymi kroplami. w parsfii 
Fanny Marii byż bardzo miły i sympatyczny młody proboszcz, 
<s.lięczyaszi, Fomiędzy naszą trójia Lanowała harmonijna 
zgodność i serdecanagg przyjtźń, Niebawem nasze trójoso- 
bowe grono doznaio znacznego powięxszenia. A mianowicie 
niemieckie włacze wojskowe przywiezli z nlzacji 5 kapia-= 
nów, jexo nieprawomysinych i tu ich internowali ,pozwale- 
jac im Jednak swobodnie obracać sig po mieście. Nie trwało 
¿lugo, e poznaliśmy się wzajemnie i zblizyliśmy sig do 
siebie. Złączyła nas wspólne antypatia do naszego Wspól- 
nego wroga i wspólne nasze nadzicje na jego pogrom. Ale 
to są fragmenty mych wspoanień gue z ery wojennej, tym 
czasem nie mogę pominąć warunków i stosunxow, w jakich 
znachodziła się tutejsza Polonia jeszcze przed wybuchem 


I wojny Śwlatoweje 


Polskie życie publiczne w Toruniu bardzo curomaio. 
Paraliżujący wpiyw lokalu "Mazur". 


Toruń na zewnątrz miał wyzląd miasta niemieckiego, jako 
że niemczyzna uarzucala sie na każdym kroku, Wszystkie a= 
pisy na sklepach i warsztatach pracy, przymusowo umieszcza- 
ne tylko w języku niemieckim,przewaga języka üiemieckie,o 
na ulicy sprawiać musiały wrażenie miasta niemieckiego. 
Toruń — oczywiście był siluie zuiemezouy, ale to „ic dziw- 
nego, skoro tam był stacjouowany Siluy oddział wojska - 
cała administracja państwowa i samorządowa obsadzoua była 
przez Niemców, poza tym jeszcze było sporo Niemców jako 
właścicieli rozmaitego rodzaju przedsiębiórstw, tak, iż 
połowę liczby mieszkańców stanowili Niemcy. Według statys- 
tyki z r.1908 katolików miało być w Toruniu 20 062, w tym 
narodowości polskiej 14 227, niemieckiej 5 835. W rzeczy 
samej liczba katolików Niemców była przesadna — a Polaków 
za niska, Pochodziło to stąd, że sporo Polaków ua stano- 
wiskach zależnych, dla uniknięcia kousekwencji, podawało 
się za Niemców. Poza tym do tej liczby doliczano i woj- 
skowych katolików, 2 iuuych stron Niemiec pochodzącycu, 

a stacjonowanych czasowo w Toruniu. Skromuej liczby nuie- 
mieckich katolików dowodziła m.i. i uikła ilosć dzieci, 
zgłaszających się do niemieckiego oddziału, przygotowu- 
jącego je do 1 komunii św. Za mych czasów w Toruniu były 
tylko trzy parafie: św.Jakuba, Jana i Panuy Marii, W każ- 
dej z tych parafii, jak się sam przekonałem, oddział uie- 
mieckich dzieci był bardzo aie liczay, Przyjąwszy choćby 
liczbę jakichś 16 000 ludności polskiej w Toruniu, to sta- 
uowiła ona tam bądź co bądź poważny czyiuik, który pokaż+ 
nie mógł by się byd zaznaczyć w życiu publicznym Torunia. 
* A jedna tak nie było, a to dla te o, ponieważ życie 
polskie tam było słabo zorgaaizowane i stąd słabą się 
też tylko ujawniało Zywotuoscig. A mogło być inaczej, 
gdyby toruńska inteligencja polska, której tam sporo było; 
adwokaci, lekarze, i iiuie wolne zawody, była się poczuwa- 
ła do obowiązku poświęcenia się pracy nad tą znaczną 


rzeszą ludności polskiej, 


A ramy ustaw i praw prusko- 


> 


uiemieckich dawały bądź co bądź jeszcze dużo możliwości 


do pracy organizacyjnej w dziedzinie spoleczuo — oswia- 
towo — narodowej. Czego nie można by było dokazać, gdy- 
by w Toruniu byli tacy działacze i z takim autorytetem 
jak ks.Treder w Koronowie ! Niestety ! Tego było właśnie 
w Toruniu brak i stąd całe życie polskie tu bardzo Szwa:— 
kowało, Winna temu była przede wszystkim tutejs.a inteli- 
gencja, która nie uważała za potrzebne poświęcać swego 
wolnego od pracy ezasul'Ágd ludem polskim, a przeciwiiie 
marnowała go bezptodnie na dziemuych zebraniacii wieczor- 
nych w lokalu "Mazur", I nie oytoby i w tym nic ujemnego, 
gdyby ta inteligencja miała swój lokal klubowy i zbierała 
się n.p. raz lub drugi w ty.pduiu celem nie tylko rozryw- 
ki ‚ale dla poważnej wymiany myśli i zdań oraz do naradza— 
nia sie nad sposobami i drogami swej działalności społecz- 
nej. Ale ,uiestety, te seaiee w każdy wieczor stały się ra- 
czej hamulcem wszelkiej aktywności w tej dziedzinie, Jax 
Bóg bowiem dał wieczor, codzień o każdej porze roku po 
godzinie 7 -mej wieczorem napiywala tamdotąd prawie cała 
śmietanka polska. I niebawem rozpoczynała się ożywiona 
akcja. Na stole jawiały się budle, a nastepnie4i nie cza- 
sem szklanki, a kieliszki, bo przecież nieuciodziło pos- 
politować się takim plebejiuszowskim napojem jak piwem 
lub wodą sodową, bo od tego mogły by się ulęgnąć żaby w 
żołądku, a nawet pospolitą wódką lub "cieukim" wineme 
Peine uznanie dopiero znajdowały gatunkowe wódki ,stary 


Węgrzyn, bo przecież vinum Hungarorum to robur Polonorum, 


a już największe szampan, Nie brak też było i rozmaitycu 
delikatesów w postaci zakąsków dla zaostrzenia zmysłu 
łaknienia, A jakąę strawą karmiły się tam umysły i dusze 
uczestników podczas tych codzien.:ych wieczoruych,däsc 
długńch seansów ? Jednh grali w karty, drugzy zabawiali 
się ujawnieniem rozmaitych nowości mie skich i poza 

mie jskich, najchętniej jakichś skandalików. Ale przecież 
sprawiedliwość każe przyznać, że nie ograniczano się tylko 
do takich mało ważnych spraw. Owszem,rozstrząsano i bardzo 
ważne kwestie, jak nasze położenie politycznie, wysuwa.o 
rozmaite horoskopy ua jej przyszłość, zwłaszcza po wybu- 
chu wojny w bujnej fantazji widzia.o już Polskę wolną, 
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niepodległą, sięgającą od Bałtyku aż do Morza Czarnego. 
Nie można więc było temu zespołowi zarzucić oraku gora- 
cych uczuć patriotycznych. Brak im tylko było zrozumienia, 
że wolnej, aiepodległej i wielkiej Polski nie buduje się 
przy kieliszku i czczą gadauiną, a znojuą, ofiarią pracą, 
A mało, że oui sami pograzeni byli w nieróbstwie i maraż- 
mie, a jeszcze iunuych od uiej odstręczaii. Niech bowiem 
ktoś inny, nie należący do tego klanu, zabrał się do ja- 
kiejś dziataluosci, od razu stawał się przedmiotem ich 
zaciętej krytyki, drwinek, nawet usilowauo nieraz rzucać 
mu kłody pod nogi. Gayby ta nasza ówczesna inteligencja 
miast marnować bezowocnie tak drogi czas, była się zabra- 
ła do rzetelnej pracy narodowej, jak wysoko można było 
postawić życie polskie neltoruá skim gruncie ! W pierwszych 
czasach mego pobytu w Toruniu pouczono mnie, że kouiecz— 
nie trzeba uczęszczać do "Mazura", bo inaczej nie będę 
się liczył u iuteligencji polskiej, będę u niej bez zna- 
czenia. Na skutek takich zaleceń i ja zacząłem tamdo tąd 
uczęszczać, Od pierwszej jednak chwili atmosfera ta za- 
częła mi się nie podobać, Wysoki i kosztowuy styl bywania 
narażał na poważne wydatki, A ja aa to pieniędzy „ie mis- 
ten. Przypadkiem zauważyłem też, kiedy właściciel w mojej 
obecności zaczął wertować konto dłużników, na każđej 
prawie stronnicy tego koata byłych wikarych w Toruniu. 
Biedakom tym widocznie nie starczały na te wysokie eks- 
pensy ich wikariuszowskie dochody, musieli się jeszcze 
obciążać długami, Coraz bardziej poczęły mi te sbaise 
brzydnąć. Miara się przebrała, kiedy składając wizyty 

w poszczególuych rodzinach, yasiyszalem sie tyle boles- 
nych skarg ze strony uyoh rel cow. Prawie wszedzie usiy- 
szałem dosłownie te same żale: "Cóż my mamy z naszych me- 
żów ? Kiedy starali się o naszą rękę, złote góry nan 
obiecywali. A teraz, dzień w dzień jedno i to samo. 

Ledwo zdołają zjeść kolację, uie zatrzymują się aż u 
Mazura, a za dnia przecież zajęci są swą pracą ZaWwodowa » 
tak, że u siebie w domu są tylko jakby gośćmi. Zwykle 
dopiero późno w noc wracają do domu, nie rzadko w stanie 
nietrzeźwym, nie dając nam nawet spokojnie spać, My 4. 


nasze dzieci w ten sposób jesteśmy prawie że opuszczone". 
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Wtedy moja decyzja już była gotowa. “Choc nie będziesz 

Sie’ juz więcej liczył i nie będziesz miał uzuania,twoja 

noga tam się więcej nie postanie", I to dotr zymałem,choć | 
muszę przyznać, że wobec utarcia' sie tego ujemuego zwy— 
czaju, wymagało to nawet pewnej cywiluej owagi, by się 
temu przeciwstawić, Miałem jednak tę satysfakcję,że i 
juni wikarzy, którzy w międzyczasie przybyli do Tom.ia, 


poszli za moim przykładem. W tym krótkim okresie mego 

pobytu w Toruniu przed wybuchem pierwszej wojuy Światowej, 
który wynosił tylko 3 miesiące, gdyż przybyłem przy końcu | 
kwietnia 1914, a już l.sierpuia wybuchła wojna, chcąc | 
wolny poza duszpasterstwem czas poświęcić pracy ojczys- 

tej, nie wiedziałem nawet, gdzie znaleźć pole dla nieje 

Jeden jedyny raz dauo mi sposobność wygłoszenia wykładu 

na zebraniu orgauizacyjąńQ pracujących kobiet, 


Dwa spotkania, które nabawiły miè dużo stracuu 
w początkach po wybuchu wo jaye 


Coś około połowy lipca wracałem pociągiem z Gayui do 
Torunia, Do przedziału II klasy w Sopocie wsiadły trzy ro- 
áziuy wczasowiczów, Byli to Rosjaiie, jak się okazało, * 
oficerowie straży celnej w Aleksandrowie, z swymi Żoramie | 
| Ponieważ, jak to poprzednio opisałem, już jako tako opa- 

i iowałem język rosyjski, chciałem wypróbować jego praktyc2- 
ufe użycie i niebawem nawiązała się między nami rozmowa, 
W jej toku okazało Sie, że władali oui lepiej językiem 
polskim, niż ja rosyjskim. Konwerzacja więć toczyłra sie 
częściowo po rosyjsku, częściowo w języku polskim. Stała 
się ona dość ożywiona i sympatyczna, W toku rozmowy ofi- 

i cerowie - ubrani po cywiluemu, zazaaczyli, że często w 
sprawach celnych urzędowo przybywają do ioruuia i obie- 
cali, ze przy tej sposobności i muie odwiedzą, Mnie oczy- 
wiście nie ciodzizo o znajomość z Rosjanami, a racze, o 
to, by mieć sposobność konwersacji w języku rosyjskim. 
Skoro się sami dopraszali, by mie odwiedzić, uie widzia- 
łem Zadaego powodu im tego odmówić, Prosili o nazwisko 
i adres. Pódałem im jedno i drugie, które Sobie zanoto- 


wali, Było to jakie 14 dni przed wybuchem wojny, 


A 


Nie była to jednak jedyua przyczyna praec2ywa..e,o póź 
niej siluego niepokoju. Przyczysił się do tezo jesucze inny 
nie codzienuy wypadek, Ni stąd ni z owąd zjawia się u moie 
pewnego dnia jaxas pani z chłopcem. Mógł liczyć lat 9 do 10. 
Chłopiec piękny jak z obrazka zdjęty.0krągła buzia, ŚLiada 
cera, czarne jak węgiel oczy, ciemne, długie włosy, dopraw- 
dy prawdziwy Adonis. Przychodzi z łzami w oczacı. Dla czego 
właśnie do mnie, kiedy przecież mieszkała na Mokrem, które 
wówczas należało do parafii P.Marii, nie mogłem zrozumiec. 
Zaczyna mi opowiadać swoje niesamowite koleje Życia i swo- 
ją niedolę. Otóż urodziła się w Toruniu ha Mokrem, Jako 
już pania, ponieważ w domu był niedostatek, ojciec Jej był 
malarzem i wybrała się ma poszukiwaniem culeba do bekougre- 
sówki. Los ją zapędził aż do Kijowa, gdzie została pielę- 
guiarką caorych w szpitalu wojskowym. Tu JĄ poznał pewien 
lekarz wojskowy, nazwiskiem’ Doktor. Oczywiście ślub mogli 
wziąć za carskich czasów tylko w kościele prawosławnym, 

Fo pewaym czasie przeniesiony został ów Doktor do MOSKWY» 
Tutaj przyszedł na świat ów właśnie chłopiec, któremu na- 
dano imię Włodzimierz. Aż dotąd była ~ jax podała — między 
nimi zgoda. Wasi między uimi rozpoczęła się dopiero wtedy; 
kiedy wypłynęła sprawa chrztu dziecka, Ona chciała go dać 
ochrzcić w kościele katolickim, on zaś domagał sie curztu 
w prawosławnej cerkwi, W tym jej obstawaiiiu popierała ją 
jakaś rodzina,Fopowöw,szczerze katolicka. Posiadali fabry- 
kę porcelany w Moskwie. Mieli dwie córki, które jako 
siostry Sercauki “Sacre Coeur" mieszkały w Watykanie, 
Prócz tego poznała w Moskwie znanego wówczas jezuitę 
Wiercińskiego, cuoé polskiego nazwiska, jednak niemieckie- 
go pochodzenia. Ten jej ochrzcił syuka. Wtedy w jej domu 
zaistniało istne piekło. Wówczas za poradą O.Wierciäskie- 
go i przy pomocy finansowej Popowów postanowiła ona opus- 
cić potajemnie Moskwę ze Syuen męża ù uciec do Rzymu; 
gdzie znajdowały się dwie córki państwa Popowów jako za- 
konnice w Watykanie, To jej sie też udało. Tu została też 
przyjęta wraz z Synem przez Ojca św. Później jednak po- 
radzono jej, peby wróciła do Kraju, do Krakowa, gdzie przy 


pomocy finansowej Popowów został jej syn już przyjęty do 
gimnazjum.Obecnie, we wakacjach przyjechała do swego brava 
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na Mokrem, który rówaież jest maiarzem, aie zuajduje sie 
w trudnych waruukacu materialuych. Wobec tego stała się 


ona dla rodziuy brata ciężarem, który ją kouiecziie wype- 
dza z domu, A z Szczególną iienawisScia odnosi sie do de; 
jej bratowa tak dalece, że ją nawet czyniie ziiieważają.Na 


dowód pokazywała sińce na ramioiaci, Ja te nieco fantas- 
tyczue opowiadanie przyjąłem 2 wielką rezerwą. Przecież 
dużo było wówczas takicn mabieraczy księży na pieniądze 
za pomocą zmyśloayca przygód, To też poddałem te jej po- 
dacia skrupulatnemu badaniu. Przede wszystkim wziąłem so- 
bie na cel chłopca. Matka mogła mi nabujać, ale chłopiec 


byłby się z łatwoscią o coś potknął. Tymczasem w Szczego— 


lowym badaniu dawał zupełnie pewue siebie i jasne odpo” 


wiedzi, Tak dokładnie opowiedział przyjęcie przez Ojca Śwas 


iż odpadły wszelkie wątpliwości. To teź postanowiłem, 

o ile w mych siłach, im dopomóc. Nasamprzöd wreczyiem je) 
pewiią kwotę pieuiędzy na pierwszą potrzebę. Pytaien, 

W czym bym jej jeszcze mógł dopomóc. Prosiła mile, żebym 
w jej sprawie zwrócił sie do Popowów w Moskwie o pomóc 
pieniężną, załączając świadectwo szkolne Włodzia,przeło- 
żone na język rosyjski i uwierzytelnione, co też uczyni- 
lem. Nastepnie obszediem wszystkich ksiezy Polaków, mi 
znajomych i zebrałem taka kwote, że mogła jej starczyć 
na uniezależnienie się w aprowizacji od jej brata oraz 
na podróż powrotną do Krakowa, List do Moskwy wysłałem 

5 dni przed wybuchem wojny, a oua z chłopcem do Krakowa 
wyjechała w przeddzień wybucnu wojuy. 


Wojaa ! Wojua 1! 


Międzynarodowe Stosunki polityczne wydawały się być 


ustabilizowane w owych czasach, sie grożąc żaduyni zbroj- 


nymi komplikacjami, A najmniej powodów do wojny miały 
Niemcy, które po trzech zwycięskich wojnaca osiągnęły 
nie tylko szczyt swej potęgi militarnej, ale i ogromnego 
rozwoju kraju. Ale jak to bywa u pojedyucze yo człowieka; 
że, kiedy ma już dużo, pragaie jeszcze więcej, tak teź 


było u Niemców. W tę tak - zdawać się mogło- Spokojną i 
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zrównoważoną atmosferę międzynarodową, jakby grom z pogod- 
nego nieba uderzyło morderstwo arcyksięcia austriackie uo, 
Rudolfa w Serajewie. Choć wydarzenie to znacznie zaostrzyło 
położenie międzynarodowe, jednak malo kto wróżył, że 2 te~ 
go wyniknąć może pożar, którym swym zasięgiem obejmie wiek- 
szą część kuli ziemskiej. Przecież sprawę teso morderczego 
zamachu w Serajewie przy dobrej woli zainteresowauych można 
było załatwić pokojowo. Jednak Niemcy, czując swą przewagę 
militarną nad innymi państwami Europy, pragueiy wykorsy~ 
stać ten tragiczny wypadek jako pretekst do wywołania woj- 
ay =- która by im miała dać hegemonię nad całą Buropae na- 
kłoniły więc Austrię, która całkiem była pod ich wpływem, 
by ta stawiła do éwezesuej Serbii tak upakarzające warunki, 
których ten kraj bez ubliżenia swej godności państwowej 
przyjąć nie mógł. I stąd doszło do wojny. Sprawcami jej 
więc były jedynie i wyłącznie Niemcy. Ale, choć nieco mię- 
dzynarodowe na skutek tego mordu zakłębiło się gestymi 
chmurami, jednak ogół aż do ostatnich chwil łudził sie 
nadzieją, że one się rozejdą. To też popłoch i przerażenie 
ogarnęło wszystkich, kiedy jak grom z aieba nastąpił wybuci 
wojay. U nas Polaków atoli wiązała się z jej wybuchem na- 
dzieja, że mimo swych okropuosci przyniesie ona lam tak 
przez nas i przez naszych przodków upragniong woli086. 
Wszak nasz największy wieszcz wprost modlił się o wojnę 
ludów, Wszak oswobodzenie Polski inaczej jak przez wojnę 
dokonać się nie mogło. Ale,ile ofiar to kosztować będzie, 
ile to i polskiej krwi popłynie, nim się to dokona ! Go 

za okropny tragizm narodu polskiego ! Bracha jednej matki. 
Ojczyzny stawać będą w przeciwnych sobie obozach ,kieru- 

jąc przeciw sobie morderczą broń. Brat będzie worew swej 
woli, a Z musu Kainem swego brata i to na rzecz swego 
cięmięzcy. Serce się krajało na tę myśl. Torun bya for- 
teca. To też roiło się tu od wojska, od tycn licziych 
oddziałów już odsyłanych nafront i tych, którzy napiy- 
wali dopiero Ze wszystkicn stron, aby po ich wyekwi- 

punku być odsyłani w ślad za tamtymi. Dzień w dzień 

prawie od rana do wieczora słuchaliśmy spowiedzi odcho- 
dzacych na front przeważnie rodaków. W koście ie słyszeć 


było nieustaunie szloch i płacz, fo rodzice opłakiwali 
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swych synów, żony swych mężów, narzeczone swych ukochanych, 
dzieci swych tatusiów. Cała posadzka kościelna zroszoua 
była łzami, Mój serdecziiy przyjaciel Wysiński, jak ¿uz 
wspomniałem poprzednio, powołany został pod broń. Choć 
ks.Polaka dużo kosztować musiała zapewuie wygłaszanie 
patriotycznych niemieckich kazeñ z ambony do Żołnierzy, 

to jednak myśmy Się cieszyli z tego powołania. Przecież 
większość tu w szeregach wojskowych to Polacy, A prze- 
cież nikt nie umie tak trafić do duszy i serca brava, 

jak ksiądz brat, Jak długo był w Toruniu, co dzień wpa- 
dał do mnie dzieląc się ze mną wiadomościami, uzyskanymi 
w swojej nowej pozycji. Kiedy go nieraz nabierałem, jax 
jemu, tak gorącemu Polakowi przechodzić mogą przez gardło 
patriotyczne przemówienia w odwrotiym kierunku, uspokajał 
mnie słowy: "Germanus vult decipi, ergo decypiatur" 
/Niemiec cace być oszukiwany, a więc niech będzie oszu- 
kiwany/. W obrębie parafii św.Jana znachodziła się wyższa 
szkoła dla dziewcząt,utrzymywana przez jaxąś Nienkę lutei- 
kę. "Weytschers Höhere Midchenschule". Znaczna większość 
tych uczenie to polki katoliczki. Była to szkoła prywat- 
na, ale z prawami szkoły państwowej. Religii tam udzie- 
lał ks.Wysiński. Po mianowaniu go kapelanem wojskowym 
mnie polecił jako katechetę, co też zostało przyjęte: 
Aczkolwiek nie należało do przyjemności uczyć polskie 
dziewczęta nauki religii w obcym języku, trzeba się było 

z tym pogodzić, Dla muie to dobre było, że w moim trudnym 
położeniu materialaym fmi atem jeszcze jakiś dochód uboczny. 
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Stan rzeczy po wybuchu wojuye 
Pełne niepokoju dni dla mnie, | 


Rzecz jasna, że my Polacy z całego serca życzyliśmy 
pelnej klęski Niemcom, no i Austrii 2 nimi razem. Na- ' 
dzieje nasze zdawały Się mieć pełne uzasadnienie „Wszak 
sytuacja zwracać się zdawała przeciw nim. Owo vak głośno 


reklamowane trójprzymierze, prysło. Włochy zawiodły, 
ogłaszając neutralność., Czwarty sprzymierzenieć Rumu- 
nia, również nie dopisał. Przykrą uiespodzianką dla 
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nich było przyłączenie sig do wojny Auglii. Do tezo kraju 
Niemcy szczególną zapłonęli nienawiścią. Wszak Auglików 
uważali oni za swych kuzynów i liczyli na to, że Auglia 
udziału w wojnie przeciw nim nie weźmie, To też, kiedy 
Anglia mimo to wypowiedziała Niemcom i Austrii wojnę, 
wymyślili oni na nią wprost bluźniercze pozdrowienie ,któ— 
rym się wzajemaie częstowali: "Gott strate England'/Niech 
Bóg karze Anglie/. W kościele św.Jakoba odpvawiai nabo- 
żeństwo gimnazjalne niejaki kateciieta,Niemiec ,biluger. ` 
Na samą wzmiankę o Anglikach czerwieniał jak ugotowauy 
rak. Inaczej ich nie nazywał jak: 'Die verfluchten En- 
gläuder, die Halluiken, die Banditen". Najbardziej jed- 
nak przykrą uiespodzianką dla Niemców atoli było wypowie- 
dzenie Niemcom wojuy przez Japonię. A przecież na Japo- 
nie oni najwięcej liczyli. Te początkowe porażki poli- 
tyczne usiłowali pokrywać pyszaikowatymi sloganami: 

"Je mehr Feinde, desto menr Enre" /Im więcej uieprzyja- 
ciół, tym więcej Sławy/. 

W pierwszymh czasach wojensych przechodziłem niesa- 
mówite emocje, a to właśnie na skutek mych pr zygodnych 
znajomości przedwojeuuych. ¿eras w pierwszym dniu wypo- 
wiedzenia wojuy rozpoczęły się w okolicy Torunia jaxies 
utarczki, słyszeć było strzały karabiuowe nawet armatue. 
Ks.proboszcz Paszota Z Kaszezorka, oddalonego tylko kilka 
kilometrów od Torunia, zostawił u siebie „ietkuiętą na 
stole kolację i wraz z 2 swymi siostrami schronił sie do 
Torunia i został umieszczony w naszej salce parafialnej. 
W krótce też przyprowadzono do miasta pierwszyca ¿eúcówe 
Równocześnie po mieście rozpoczęły się aresztowania wy- 
bitaiejszyen Polaków, Wówczas przypomieli mi Się moi 
pr2ygodui towarzysze 2 przed 10 dniami podróży kolejowej 
z Sopotu. Aleksandrów Lie tak daleko oddalony od Torunia. 
Byli to przecież wojskoWl. A może ich rówaież pojmano. 

A gdyby tak znaleziono w ich notatkach mój adres.0d razu 
wzięto by mule za szpiega. Ale ta obawa po kilku dniach 

ustąpiła; kiedy miie zostawiono w spokoju. Diuzej jednak 
i dotkliwiej dal mi sig we znaki ten list, jaki wysłatem 


w interesie tej pani Doktor do Moskwy. Przecież to dopie- 


¡pri 


ro 5 dni temu, jak został oddany ia pocztę, Jeżeli został 
zatrzymany, to Niemcy będą mieli dowód kontaktowania sie 
mego z kimś w Moskwie, , co napewno by wystarczyło by 
muie zaaresztowaé. A poza tym opanowały miłe wątpliwości, 
czy to wszystko, co ta pani mi o sobie opowiadała,nie 
jest czasem fikcją. A nuż w rzeczy Samej był to szpieg 
rosyjski ? Co do tego, to wyznać muszę, że długi szereg 
dni, a przede wszystkim nocy spędziłem w wielkim Liepo- 
koju. Uspokoiłem ste dopiero, kiedy ostatecznie nadeszła 
karta pocztowa, napisana coprawda w języku rosyjskim,ale 
nie z Moskwy, a z Rzymu i to od córek Popowów S5.5erca— 
nek w Watykanie, które mi doniosły, że pieniądze, nades- 
xane im przez ojca, one skierowały do pani Doktor do 
Krakowae 


Planu wojeune Niemców. Icn pierwsze zwycięstwa, 
Kleska nad Marna. 


Niebawem wyposrodkowalismy, jakie były plany wojenne 
Niemców. Otóż mieli oni na wschodzie zająć stanowisko de- 
fensywne, a całe gros wojska rzucić na zachód przeciw 
| Francji i Anglii, aby dopiero po rozgromaieniu tychże 

swoich wrogów całym impetem rzucić się na Rosję. Toruń 

gotował się na ewentualność oblężenia, Nawet nosili się | 

ze zamiarem zbudowania tamy na Wiśle i zalania wodą całych | 
nizin nadwiślańskicn, aby przeszkodzić dalszemu pochodowi 


Rosjan. Ten plan Moltkego jednak uległ zmianie i to na 
usilne parcie cesarza Wilhelma, który w swej zaro zumi a- 
| łości, a równocześnie ograniczonosci nie chciał żadną 
miarą dopuścić, by choć jedna stopa wroga stanęła ua 
ziemi niemieckiej. Fostanowiono więc podzielić siły 
wojskowe niemieckie i wystąpić ofensywnie i na zachodzie 
| i na wschodzie, I to było ua szczęście nasze poctatkien 
ich zeuby. Początkowo jednak mogli naród niemiecki. 
olśniewać efektownymi zwycięstwami najpierw na zachodzie, 
ale to nic dziwnego, skoro brutalnym pogwaiceniem neu- 
tralności Belgii zaskoczyli Fraucuzöw i Anglików, zgoła 
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nie przygotowanych na tego roüzaja możliwość. Ale i na 
wschoczie mogli się poszczycić nie byle jakini zwycies- 
twami na Negarach, gdzie dowództwo rosyjskie wykazało 
zupełną nieudolność. Można sobie Latwo vystawić, jak ve 
fanfary zwysięskie aziałaby na nusze pass umysły. 
Każasrazowy komunikat o ich wieizim "Sieg a" to dla nas 
jakby uderzenie obuchem w stows. Kiedy miasto tonęło w 
powodzi flag, a azwony kościelne z musu wydawaniaiy 
wiktorie niemieckie, nam się ciemniło w oczach, chodzi- 
liśmy jak obłękani, muzyka ich weseła wydawała Sie nam 
jakby marszem pogrzebowym, Moje siostry każdor.zowvo roż- 
chorowane kładły sig do łóżka. Najwięcej hartu ducha oka- 
zywała nasza matka. Pokrzepiajge nas i pocnoszac na du- 
chu powtarzała: "Nie rozpaczajcie dzieci | To jeszcze nie 
koniec, to dopicro początek. Bog jest nieryeuliny, ale 
sprawiedliwy". Odetchnęliśmy dopiero po klęsce Niemców 
nad Horna» Z bardzo ostróżnie zredagowanego konunikatu 
wojennego wyczuliśmy od razu, ¿e Niemcy ovrzymali tan 
porząćne lanie, 2 którego nie tal prędko się wylidz. 
Zwycięstwa natomiast, odnoszone na gogzalach, nie mart- 
wiły nas zgolas Uwezaliémy je bowiem jako karę Bożą 

ga niewysłowione krzywdy, wyrządzane Polsce przez biis<o 
półtora wieku przez tego zaborcę, 


Nasza orientacja polityczna. 


Najbardziej 2granyn towarzystwem było nas troje: ks, 
Wysiiski, Reich i ja. Cada naszą uwagi zaprzątała jedna 
myćl, a mianowicie niepodległość Ojezyzny. Oczywiście 
była ona uzależniona od wyniku końcowego zeko:eczenia 
tych olbrzynich zmaga: wrogich sobie obozów koalicji 
Francji, Anglii, stanow Zjednoczonych, Rosji z jednej, 
a paistw centralnych z drugiej strony. To też przebieg 
walx Śleóziliómy 2 aejwiększjm napi cier, a poniuwaź 
wiarogodność komunikatów vojennyez śiienców nie bardzo 
dawaliśmy wiarę, chodziło o to, żeby i skąd inąd zur 
czerpnąć jaxies uładomości. Radin wówczas jeszcze nie 


było. Najwięcej Jeszcze wiadomości poksętnych dostarczać 
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nam mógł ks.Tysiiszi, jako kapelan wojszowy. Eacez 2roZu= 
miała, że każda wiadomość o niepowodzeniach Nicnców na- 
pawała nas radością i rodnosiła nadzieja i odwrotnie. Na- 
turalnie cała nasza nadzieja wiązała się z zwycięstwem 
koalicji, wprawdzie po jej stronie stała Rosja, zaborca 
Polski 1 jej Enębiciel, Y najgorszym jednax razie, gdyby 
i ona vwez 2 innymi państwani koalicji wyszła zwyciyako, 
to nastąpiłoby badź co bądż zjednoczenie ziem polskich 
pod jej władzą, a już łatwiej było by wyrwanie się 2 

rak jednego oprawcy niż trzech, Ale w najgłębozych na- 
szych kombinacjach liczyliśny na to, 20 Rosja, przeżartc 
u góry korupcję, a wewnątrz fermentami rewolucyjnymi, 
jako kolos na glinianych nogach, pod obachem cioGów, ja- 
kič odbiera od Niemców, runie, a wtedy drzwi do volnej, 
niepocle gic} Polski, zostaną na oścież otwarte, Oczyniś— 
cic pownaości co ĉo tariego wyni nieć nie mogliiny, 
donar gorace jego pramienie czyniło ge nah już jakby 
pewaym, Późniżzjsza rzeczywistość przyznała nam złuszność» 


ległości jedynie ne zwyciestwo koalicji nie był tylko 
udziałem naszej trójki, a całego trześno myélecezo rol- 
skiego społeczeństwa, nie tylko Pomorza, nie tylzo cała- 
ge Te zsabora praskie w, ale i znecznej części społecz. = 
etwa 2 b.Kongresówki i XałopolEmi. To też, Kiedy protests 
I wojny Światowej w roxu 1916 nastąpiło ogłoszenie przez 
cesarzy Niemiec i Austrii weworumic niepollezłego Xró- 
lestwa Polskiego ,znaczna większość narodu polskiego 
odniosła się do tego akta nietylko negatywnie, ale wiel- 
ce; ey wielce niepr2yenyinie, apatrujao w nim oszukali- 
czy podły mancwer niemieczi, A mianowicie potrzebny bys 
już bowiem paistwon centralnyn rekrut, mięso armatnie 

do dalszej walii, które im sie już wyczeryvyważo, CZŁ 
ezeniem jakiegoé pozoru, a raczej Ka kary nispoú- 
legie go królestwa polskie go y pragneli cesarze centralni 
umożliwić, a raczej uprawnić pobór rekruta polski¢ zo 

w bexongreséwee, ktérego tam było pod dostatiime 

To 520% społeczeństwo polskie v, zaborı praskieja, 

które lepiej Niemców znało niż inne zabory, jedno- 


myślnie i solidarnie nie tylko odrzucało, ale wrozo 


bat, Amel rl, | (7 } = 7O 


tanifefcie owym cesarzy przeszedł nu stronę iiemców,redazując 
Y ich duchu "Gazete Grudziadzka",te wówezas cake społecze sto 
lasze odwróciło się od niego,uważając jego krok za zdradę sprawy 
Nanodowej.Liczba abonentów topniała stale,aź przy końcu wjny tyl- 
to nieliezna garstka ich pozostała.Jednał: ten gwałtowny spadek 
| boneatbów i tye razem wydawnictwu gazety szkody materialnej nie 
Orzymićsł,bo jas było wi adomo ‚Oberkommando niemieckie w Gdaisiku 
dakupywało każdorazowy nakład "Gazety Grućziądzkiej" w ilosci 
® cou egzemplarzy, rozsyłając je między żołnierzy rolakow, jako 
ke przecież gazeta po nyśli Niemców była redasowana.tiedy po kles- 
te r: stw centralnych a zwycięstwie koalicji Polska odzyskała 
Wolność i Fomorze wróciło do swej Macierzygpawięć o tym praenie- 
Merstwie zaczęła się zacierać wydawnictwu "Gazety usućzięczkie j” 
Massiel vszzłakbowae j propugand zie udazo sie ¡poro di odbudować na 
ROD y ate poncdamo sanjami de aplan ju ame sola 

Co do orientacji politycznej narodu polskiego,który upaGrywał 
“Swobuézenie Polski jedynie w pogromie pa.stw centrulnych,vo jedy- 
dle p b.zaborze austryjackim, gizie Folacy używali najwigcej swobo- 
ty panowała duża dezorientacja polityczne.kazua pevneżo jechałem 
Weiagiem 2 Bydgoszczy ĉo Torunia, przedziale Ii klasy znajdował 
Ra jeszcze jeden tylko pasażer.*idząc,że czytam polską gazetę; 
Wliżzył się do nnie,przedstawiając sis jako konisjoner rządu au | 
Strżackie op,który otrzymał polecenie poczynienia rozmaitych zaku= ly 
Dw na tut.tertnach dla potrzeb wojskowych i cywilnych b.Galicji. | 
“Bri ade zy2 mi,że pochodzi z Fomorza,jednak ad lat kilkunastu miesz- 
ta y Małopolsce. "Na waszych terenach ,powiada,niło podróżować U was 4 
izy je zwarta jednomyślność orientacji politycznej za koalicja 
i przeciw państwom centralnys U nas w Małopolsce isbtaieje pod tym if 
Fae dem zupełna dezorientac ja.Jedni są za koalieja,inni znów za i 


Dalstwami centralnymi.Są i tecy,którzy sbaviajg całkiem na áustrio, 
że ona to połączy ziemie polskie, a nawet są i tacy, którzy W 


liczą na Rosje. A niektórym Svoboda, jakie; zażywają Polacy i if 

Y Galic ji, tak dalece przewróciła w głowie, że zaciera sic | 

A nich wogóle granica między pojęciami Polske € Austrie". i 
ak mi zobrazował ów pan, były Pomorzanin, rozbieżność po- 

Aądów politycznych naszych rodaków z byłego zabora austri- g 


Skicuo. ¿e one były trafne, | 
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się ddnosiło do tego manifestu ccsarzy, Jakież tedy było 2021- 
wienie, ba wprost zdumienie naszego społeczeństwa, kiedy stało 
się viadomym, że z tej jednolitej, solidarnej orientacji poli- | 
tycznej,jędynie i wyłącznie Wiktor kularski ze swoją gazetę się 
wyłanał, Stanęwszy po Stronie paiste centralnych. "Jak to,py 0001 
ten Kulerski,wróg hiemcóvw,ten nieustraszony szermierz narodowy! 
obecnie sódał ręce Niemcom i razem z nimi chce niepodległe zró" 
lestwo polskie zbudować i jak Cawniej "Guzeta Grucziąćzka” tak 
ostro zwalezała politykę niemieczy,tak teraz na swych łanach 
ję popiera?" Ludziom wprost w głowie się to pomieścić nie mogł” 
Prasn; przy tej sposobności naświetlić niecc opinię publiczną 
społeczeustwa pomorskiego na ówczesną działalność publi styczn0 
polityczną Wiktora Kulersziego.PraecieZ znam Je dokładnie .c gol | 
nie przyznawano Kulerakiemu wielzic zasługi z tego tytału,że | 
swolm pismem dokonał wprost pionierskiej roboty,docierajac Z 
nim do mejszerszych warstw luczości budząc uświedoniecie i Gu” | 
cha asrocowege I tum,gäzie,dokad żadna jeszcze polla grzeta 
nie coteriaeJo do późniejszej jego Czirlsinosci atoli zanie 0 
niej było roczielone.Jekna część epoleczenstwa stale mocao 22 
niw,peina uznanie Ele ¿eso nicustraszoncj walki 2 przewrotny” | 
systemem germonizeo y joya, e inna znów pocejrzewsŁa go, de w Spo” | 
sobie redagowenis swego pisma Aulerski zięrował się ale e, Le | 
wzędędami patriotycznymi,ile nuwerialnjyni,i że nawed nicrez 06 
" shyt ostro użnowane -rtysuży przeciw Niemcom obliczońe były DA 
ommożenie Gochodowości wyćawricwźwa.yroki sqdews bowiem gaozee? 
żadnej szkody nie przynosiły.kary więzienie pozą pitruszyni PO 
zetkami nie odsiadyważ wydawca,a poćług ówczesnej ustawy pra” 
cowej każdorazowy redaktor odpowiedzielny.i każdorazowy wyroż | 
zasgazajacy odpowiednio umiejętnie reklamowany przez gazetę sP | 
służył do coraz te znaczniejsztgo powigaszanie liczby bonen- 
bówe Zarzucano teź 2 strony nieyrzyciiylnej ulerskicmu,ce zwy” 
nieraz zbyt ciętju,a nawet Niemców draźniącym tonem Swych arty" 
kużów szwodził naszej sprawie mie Niémcon material do wigi- 
szesp Szczucia przeciw ludnogci polskie jelisktem jest,ze concen 
lerz BŃMlów kazdorazowo,kiedy w sejmie pruskim była na porzus GU 
sprawa polaze ,stale wyjmowat z swej teki wycinki 2 "Gazety szu” 
dziączziej",aty usprawiedliwić awe postępowanie względeń ALA 
kówsć ile przeto Eulerski miał w społeczewstyie pomorskim SP? 
niesympatyzujących z nim. i krytycznie się do niego odnoszqgcye™ 


dużo zwolenników i gorących smrasyizöw, % po r.1316,siedy PO 


e 


miałem niebawem możność stwierdzenia i tejo osoviscie,ua 
własne uszye i 

Było to juz po ogłoszeniu mauifestu dwuch cesarzy 
państw ceutraluych, spotkałem znów w pociągu jednego z 
tych "aktywistów" i to znów z b.Galicji, którzy to u boxu 
Austrii i Niemiec pragnęli utworzyć iiiepodległe Królestwo 
Polskie. Miewali oni też swoje zebrania i narady w Berii- 
nie. W tych zebraniach oczywiście nie brakło i Kulerskie- 
go. Ten pan w pociągu deklarował sie przedemua jako dele- 
gat, wyskany z ramienia tychże aktywistów w Małopolsce, 
Wdałem się z nim w rozmowę. Pytam go: "A jak to, panowie, 
sobie przedstawiają odbudowę Polski przy boku Niemiec i 
Austrii ? " "Na to odpowiada na moje pytanie: " Przyiaczy- 
my Kongresówkę i te ziemie zdobyte na wschodzie na Rosji, 
do Galicji i następnie ğe zjednoczone ziemie jako krö- 
lestwo polskie zwiążemy podobnie jak Węgry z korouą 
austriacką”. "I pan myśli uaprawię, że Niemcy się na to 
zgodzą ? Przecież Austria to wasal Niemiec i słowa w tej 
sprawie mieć nie będzie," "O napewno sig zgodżą,odpowia- 
da - Austria za to pozwoli Niemcomf odszkodować się za 
to na zachodzie, na Fraacji i jej koloniach". "Panie, 
pytam, a co sig wtedy stanie z nami Polakami w b. zaborze 
pruskim", "0, co do was, to już wykreśliliśmy was z na- 
szych kombinacyj politycznychs Na ogół uważamy was jako 
po polsku mówiących Prusaków, brzmiała bezczelna jego 
odpowiedź. " Zakipiaio we maie. Najchętniej byłby mu 
plunął w twarz za tę obelgę, zaliczania nas do szeregu 
Prusaków, Abym nie potrzebował przynajmniej patrzeć na 
tego niepoczytalnego politykiera-maniaka, przesiadłem ter 
do innego przedziału, 

Ponieważ Polska powstać mogła jedynie i wyłącznie ' 
przez zwycięstwo koalicji, dla tego wielce krytyczaie 
odnosiliśmy się też do poczynań Piłsudskiego, tworzące- 
go przy pomocy Niemiec i Austrii ‘legiony polskie. Ow- 


szem, Niemcy, bO przecież jedynie oni byli czyniikiem 
decydującym, podczas gdy Austria wogóle u nich nie 

liczyła, chętnie widzieli u swego boku takich Polaków, 
którzy dla ich Sprawy przelewali krew, a zamian za Go 
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narodowi polskiemu niczego innego nie gotują krom jeszcze | 
srozszej niewoli. Ostatecznie jednak po wybuchu rewolucji 
w Niemczech tak się ułożyły stosunki, że i te legiony 


przydały się dla obrony kresów wschodnich Polski, 


Bratnie dusze. “Dekowanie" sie pod broń powo- 
łanych Polaków. 


Jak już wspomniałem, do Torunia wywieźli Niemcy 
5 kapłanów katolickich z Alzacji i Lotaryngii pod zarzu- 
tem wrogiego usposobienia w stosunku do Niemców. Od razu 
zetknęliśmy sie z uimi — to znaczy my trzej:ks.proboszcz 
Panny Marii Meczykowski, ks.Wysiúski i ja. Władze pozo- 
stawili im swobodę ruchu w mieście, jedynie, co im dawało 
Sie we znaki, było marne odżywianie, To też postauowilis- 
my ich dożywiać, każdy z nas kolejno po 1 tygodniu. Waet 
przekonaliśmy się, że łączą nas wspólne poglądy, sentymen— 
ty i interesy, Tak oni jak i my żywiliśmy bowiem te same 
nieprzyjasue usposobienie w stosunku do Niemców, a SciS- 
le biorąc do Prusaków, tax im jak i nam zależało na pogro- 
mie Niemców i wyzwoleuie się spod ich jarzma. To sprawiło; 
żeśmy się stali bratuimi duszami,przyjaciöimi. Od nich 
dowiedzieliśmy się też o stosunkach panujących w tych 
dwuch Francji odbitych prowincjach i oMaetrojach tam- 
tejszej ludności, W świetle ich podań ogół luduości tak 
Lotaryngii jako i Alzacji, niezależnie od tego,czy mówił 
po francusku czy po niemiecku, uienawidził Prusaków, a 
tęsknił za połączeniem się ponownym 2 Francjas Dowoden 
choćby jeden z tych 5 księży = wysoki brunet. Zauważy- 
łem, że słabo nawet włada językiem francuskim. Pytam 80, 
jaka jest jego mowa ojczysta,a on mi na to,uderzając się 
pięścią w piersi, w okolicę serca, odpowiada: “Meine 
Muttersprache ist deutsch, doch das Herz ist französisch" 
/Moja mowa ojczysta jest niemiecka, ale moje serce jest | 
francuskie/. Od nich też dowiedziałem się,że ludność, 


zwłaszcza w Alzacji posługuje się narzeczem alemańskim, 
pochodzącym jeszcze z cżasów, kiedy alemani podczas 
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wędrówki ludów - gminoruchów - tam Sie osiedli.Ten ksiądz 
zaprodukował nam też próbkę tego narzecza, z Której wyni- 
kało, że jest to narzecze starogermaniskie. Dowodziło i to, 
że Niemcy swym brutalnym wynaredawiającym postępowaniem 
żadnej ujarzmionej przez sifie uarodowości pozyskać nie 
umieli, Tak było z mieszkańcami Alzacji i Lotaryngii, 
tak było z Duńczykami w Schleswig-Holsteinie, tax samo 

z Polakami na ich kresach wschodnich, Zazwyczaj usposo- 
bienie społeczeństwa i narodu znajduje swój Wyraz w roz- 
maitych dowcipach i sarkastycznych kawałach, Nasi kon- 
fratrzy ze zachodnich tych kresów mieli ich cały reper 
tuar. Jeden szczególnie utkwił mi w pamięci, ilustrują- 
cy dosadnie usposobienie tamtejszej podbitej ludności, 
Otóż i jego treść: "W pierwszych czasach po anekcji 
Alzacji i Lotaryngii ustanowiono tam namiestiika „Ak ed 
mnie pamięć nie myli/ w osobie księdia Hohenlohe czy 
Wedella,katolika. Ten odwiedzżjąc poszczególne miejsco- 
wości zwykł był też wstępować do świątyń pańskich. pew- 
nym mieście namiestnik ku swemu wielkiemu zdziwieniu 
ujrzał na jednym z ołtarzy dużą srebrną mysz.lakiej fi9 
gury jeszcze w żadnym kościele nie widział. Zaintrygo- 
wani tg osobliwością zwmaca sie do oprowadzającego 50 
kapłana, żeby mu wyjaścił znaczenie tego niezwykłego 
symbola., "Fürstliche Gnaden!" odpowiada ów kapłan, Jest 
to wotum, opierające się na starodawnym podaniu, Ze 
swego czasu nawiedziła tę okolicę plaga myszy, powodu- 
jących wielkie zuiszcze.ie i spustoszenie w polach i 

w mieście. Strapiona luduość Ślubowała jako wotum wielką 
srebrną mysz, jeżeli P.Bóg ją od tej plagi uwolni, 1 ta 
figura tu na ołtarzu, to właśnie spełiiienie tego Slubo- 
wania." Na to wyjaśnienie namiestnik odpowiedział głoś- 
nym wybuchem śmiechu. I to naprawdę ludność ta jest tak 
zabobonną, że wierzy w skuteczność takiego votum, zauwa— 
żył on. Na co ów kapłan; Niestety, nasza ludność nie 
jest tak pewną skuteczności takiego Środka, bo gdyby 


tak było, to Firstliche Gnaden, może być przekonany, 
że na każdym ołtarzu stałby srebrny Prusak," Byliśmy 
razu pewnego; zdaje się w dzień św.Jana,na imieninach 
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Ks.Jana Męczykowskiego. Było Sporo księży i osób cywil- 
nych, Nie brakło też i naszych przyjaciół z zachodu. 
Sypały się tam z naszej i ich strony rozmaite dowcipy, 
drwinki i kawały pod adresem Niemców, a w szczególności 
Prusaków, Nie zważaliśmy zgoła, że wśród uas jest woj- 
skowy proboszcz Niemiec. Naraz ktoś zauważył, że go 
już nie ma. Zupełnie cichaczem i iiespostrzeżeuie wy- 
niósł się. Dopiero nas wszystkich blady strach oble- 
cial. A nuż on udał się do komendy wojskowej, by o tym 
donieść, la szczęście nie stało Się to. Opuścił nas 
poprostu czując sie dotkuietym jako Niemiec, 

Razu pewnego wezwano muie do jakiegoś baraku kawał za 
miastem, by zaopatrzyć pewnego chorego żołnierza. Był to 
lazaret chorych Zoluierzy. Po zaopatrzeniu cuorego siy- 
szę w koło siebie polską mowę, Pytam najbliżej stojących: 
"To wy Polacy ?" "O, odpowiadają mi, my tu wszyscy Fola- 
cy". A był to barak obszerny i pełno było w nim takicn 
"pacjentów",. Przygladam im się bliżej. Widzę, że sa 
w dobrej formie i przy dobrym humorze, "A co wy tu ro- 
bicie, zamiast być na froncie ?" pytam, "O księże wi- 
kary, My tu stanowimy Niemców ostatnią rezerwę, ostat- 
nia deskę ratunku, odzywa sie jeden z tych zucnów, Jak 
z Niemcami już będzie bardzo źle, to my się zerwiemy do 
czyru, Rzucimy się na ten barak, zburzymy go i wrócimy 
do domu", Daj Boże, pomyślałem sobie, żeby to wasze 
życzenie się spełniło, Ale czy wam się to uda ? Był to 
przecież dopiero rok 1916, Wszyscy ci przygodui miesz- 
kańcy owego baraku,to pacjenci doktora Steinborua. Pod 
niemieckim ge go nazwiskiem kryło Sie gorące serce pol- 
skie. On to, będąc wojskowym lekarzem, jak tylko umiał 
i mógł, chronił Polaków przed pójściem na front, uara- 
Zajac nawet przy tym samego siebie na wszelkie uiebez- 
pieczeństwo. Ale, bo też i sami nasi bracia, powołani 
pod broń, wykazywali wprost genialną pomysłowość w wy- 
najdywaniu sposobów wywoływania rozmaitych sztucznych 
zachorowań, czy to powodujących obrzęk nóg, czy to 
sztuczną egzemę czy sztuczńą gorączkę, eryumie serca 
i ted. I Słusznie tak.Wszak każdy Polak zdawał sobie 
sprawę, że zmuszony pójść na front,naraża swoje Życie 


dla interesów wroga. 
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Przykre rozczarowanie». 


Razu pewnego otrzymuję elegancki iiscik. Jest pisany 
po francusku. Rozpoczyna sig słowy: "Mon cher ami Joseph” 
Ymöj drogi przyjacielu Józefie/, a kończy się: "lon ami 
Stach Działowski". Donosi mi, że znajduje się w przejeź- 
dzie i rad by Sie ze mug spotkał, Oczekuje mnie w ówczes— 
nym Artushofie. Ucieszyłem się naprawdę Szczerze, Wszak 
to już 17 lat, jak żeśmy sie rozstali. A przecież sie- 
dzieliśmy w gamai na jednej ławie, obok siebie, według 
alfabetycznego porządku naszych nazwisk. Byłem ¿ezo sta- 
łym suflerem w odpowiedziach na pytania profesorów, jego 
odbiorcą w piémienmoych pracach klasowych i domowych. By- 
wał przecież bardzo częstym gościem na naszej"oudzie"™, 
przyczym jego wchodzenie zwykle Bię dokonywało Sig ¿ak 
u inuych kolegów przez drzwi,a przeważaie przez oko. 

To wszystko stanęło mi przed oczyma pamięcią po przeczy- 
taniu tego bileciku. A nie tylko to, ale zarazem i te 
wszystkie udręki, które znosić musiałem z jego przyczyny 
od owego móciwego profesora. Ale to były już tylko 
wspomnienia, a tu już tylko jedno domiuowało praguienie 
zobaczenia po tylu latach dawniejsze go kolegę szkolusgo. 
A spodziewałem sie dużo z tego spotkania, Wszak wiadomym 
mi było, że podróżował po Afryce. Przeżył tam napewno 
sporo przygód, odniósł moe wrażeń, będzie miał dużo do 
opowiadania; dowiem się od aiego dużo ciekawych rzeczy, 
To też spieszno mi było tamdotąd pobiec, Zastalem już 
tam naszych alzackich konfratröw. Ciekaw byłem,jak oni 
Sie tak od razu 2 nim zetkugli. Na stole juz stały kie— 
liszki do szampana i wina, a we wiaderku chłodziły się 
butelki z rozkoszodajnymi płynami, Przywitanie było bar- 
dzo serdeczne, Można sobie wystawić,po tylu latach nie 
widzenia się ! "No, a teraz Stachu, gadaj, gdzieś wszędzie 
bywał, coś widział i przeżywał”. Tak żywo muie zawsze 
interesowały Opisy podróży po rozmaitych egzotyc.uych 
krajach, tej lekturze stale dawałem pierwszeństwo ponad 


każdą inną, 4 teraz mam ¿pwszed sobą auteutyczne żywe 
, 
źródło odnoliych informacji. Jakież było jednak moje 
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zdziwienie, kiedy wszystkie moje ciekawe pytania,gdzie 


wszędzie bywał, co widział, jakie wrażenia odniósł ,ja- 
kich przygód doznawał przy swoich polowaniaci. na dzikie 
zwierzęta, zbywał krótko i lagoaicznie, a stale wracał | 
do jego i tego samego tematu, do kobiet. One to stano- 
wiły główny i prawie wyZaczuy przedmiot jego żańntere- 
sowań. Każde usiłowanie moje, by jego uwagę odwröcıc 
od tego śliskiego tematu na inny powazniejszy, spełzły 
na niczyme Kobiety egzotyczne, ich życie,i swoje z 
nimi przeżycia opisywał z największą luboscig.Naj- 
chętniej mówił o nagich kobietach. Poznać było po «im, 
że w tym właśnie elemencie czuje się najlepie,. Nado- 
miar złego i usługa w lokalu była Zeúska, pouieważ wszyst- 
kich mężczyzn młodych pobrano do wojska.T oue wzbudziiy 
jego zainteresowania. Go rusz to zwracał się do uich 
z rozmaitymi niewybredayymi ,niedwiuznaczayni uwagami i 
dowcipami. Ponieważ w lokalu byli jeszcze i inni goście, 
wstyd mnie było przed nimi jako księdzu znachodzić się 
w takim towarzystwie. Widziatem, że i moi konfratrzy 
spuszezali wstydliwie oczy. Wreszcie mi było tego juz | 
dosyć. Pod pozorem, ze idę do ustępu, niepost rzezenie | 
bez pozegnania się Zulotniłem-ao siebie. Po muie uczy- 
nili to samo powoli i moi konfratrzy tak, ze został 
wreszcie sam jeden, Miałem tu jaskrawy dowód na to, co | 
z człowieka uczynić może uieposkramiana,nieopanowana 
i zmysłowość i cielesność, Był przecież wielce utalento- 
| wanym młodzieńcem, choć grube lenistwo nie pozwalało 
| mu tych wrodzonych zdolności należycie rozwinąć, ukoń- 
czył jednak uniwersytet, władał zupełnie biegle kilko- 
ma językami, był mężczyzńią przystojnym i mógł być czło- 
wiekiem wielce pożytecznym i zasłużonym działaczem na 
niwie narodowej = a tak stał się w ścisłym tego Słowa 
znaczeniu prawdziwym 
| nic-po-=nime 
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Precz z Torunial 
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W pierwszych czasach I wojny światowej żywności było 


pod dostatkiem. Niemcy liczyli prawdopodobnie na rychłe 
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zakończenie wojny, W rzeźni miejskiej bito dużo zwierząt 
rzeźnych dla wojska. Zwłaszcza odpadków od bitycu zwie- 
rząt, jak łby, nogi, wątroby i t.d. było w bród. Rzeźnia 
miejska znajdowała się w obrębie parafii, a rzeźnikani 
byli nasi ludzie, to też odkäadali dla nas najlepsze ka- 
wały Powoli jednak dostawy zwierząt zaczęły się zmüiej- 
szać, a trudności aprowizacyjne stale zwiększać. Nastę— 
piły ograniczenia przez kartki żywnościowe. Torun jako 
miasto forteczne z swymi masami wojska,bardziej był wy- 
stawiony na trudności aprowizacyjne niź imnef miasta, 

To też coraz trudniej stawało się zdobycie dostatecznej 
ilości chleba. Mleka, dzięki owej poczciwej,nam Zyczli- 
wej Niemki, mieliśmy wystarczająco. Natomiast coraz 
gorzej było z mięsem i tłuszczem, Kiedy razu pewnego 
siostra z wielkim trudem zdobyła kawazex mięsa, które 
okazało się ani wołowiaą, ani wieprzowiną ani baraniiią, 
a coś bardzo wyglądało podejrzanie, możliwie na psie, 
któregośmy naturalnie nie tknęli, powiedziałem sobie: 
"zas najwyższy z Torunia się wynosić, Ale dokąd 2 

Chyba na wieś, bo tam łatwiej o aprowizacje." A było 

nas przecież z małym siostrzeńcem 5 osób. Ale chyba nie 
na wikariat, bo przecież musiałbym się rozstać z moimi 
najbliższymi. Był to już rok 1916. Niemcy wobec do zna- 
wanych już niepowodzeń bardzo spuścili z tonu,spokor- 
nieli, Może i ks.Biskup nie będzie M2/dW sie Już 
obawiał posłać mnie na jakąś kurację - a jak się wów- 
czas nazywało — na lokalny wikariat, natychmiast zwröci- 
łem się do brata mego poprzedniego proboszcza ks.Tredera, 
ówczesnego rektora seminarium duchowuego w Pelplinie, 
ks.Konstantego Tredera, przyjaciela ks.biskupa. Tym razem 
życzenie moje zostało spełnione. Otrzymałem powołanie 
na kuratusa w Legbądzie, położonego wśród borów tuchol- 


skich» 


W Bory Tucholskie. 
Na nowej placówce w Legbądzie - kraj-oDraż. 


Legbąd, położony w borach tucholskich, między Czer- 


skiem a Tucholą, należał wówczas administracyjnie do po- 


Porn 


wiatu chojnickiego, obecnie do powiatu tucholskiegons 
Samodzielna placówka duszpasterska została tam utwo- 
rzona dopiero trzy lata temu, W skład jej wchodziły 
miejscowości częściowo z parafii czerskie j, częściowo 

z parafii śliwickiej. źiaczne odległości Lesbada od 
tych dwuch miejscowości konieczuie domagały sie utwo- 
rzenia osobnego duszpasterstwa w Legbadzie. Kościoła 
jeszcze w Legbądzie nie było, a jedynie z desek zbudo- 
wana kaplica, przeniesiona tamdotąd z Rytla po wysta- 
wieniu tam nowego kościoła, Dość wysoka,wysmukia wie- 
życzka z blaszaną na czerwono pomalowaną kopułą,ster- 
cząca wysoko, uroczo odbijała od zielonego tła sosen 

i świerek. Służyła ona mi stale jako punkt orientacyjny, 
kiedy się zbyt daleko zapuszczałem w głąb lasu i zbłą— 
Gziłem. Wieś rozpościerająca sie na obszerniejszej po- 
lanie, okolona jest ze wszech stron iglastym lasem. 

Tuż za wioską przepływał kanał, uawadniający łąki rzą- 
dowe, tworząc przy tym miejscami rozlewiska i bajorki, 
Jedno z tych stawisk tworzyło prawdziwe jezioro,w Srod- 
ku którego była mała wysepka, obrośnięta nie tylko 
rogożem i trzciną, ale i drŹwiastymi krzewami.Dwa 
mniejsze bajorki wrzynały Sie w głąb ziemi plebańskie jə | 
Owa wysepka stanowiła siedlisko i lęgarnię licznego 
ptactwa wodnego. Las i woda to dla mnie największa 
atrakcja. To też stwierdzenie tego stanu rzeczy tutaj | 
wzbudziło u mnie wprost zachwyt.Pole plebańskie poło- 
żone było po drugiej stroniekanału, Nejprostsza droga 
do niego prowadziła przez kanał, natomiast okrężna była 
o cały kawał dłuższa, Mój poprzednik posiadał własną 
gondole, za pomocą której przeprawiai się stale na 

pole plebańskie. Tę gondolę wraz z stojącą przy brzegu 
kanału budką kąpielową nabyłem od ks.Doeringa za 130 
mrk, Ta gondola, w której pomieścić się mogło około 

8 osób, dawała mi możność uprawiania sportu wioslar- 
skiego. Nie zaniedbywalismy go też, W przeciwieństwie 
do tych uroczych właściwości terenu, gleba przedsta- 
wiała się marnie, Ki edyśmy coś koło połowy marca 1916 
wprowadzili się do Legbąda, śnieg jeszcze pokrywał 


ziemię tak, iż nie mogliśmy si rzekonać o jakości 
ę , 
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tamtejszego gruntu, Ale śnieg niebawem stopuiał, nastało 
suche powietrze, Kiedy powstała silna wichura, w powietrzu 
poczęły się unosić całe chmury piasku, wciskającęgo się 
wszelkimi szczelinami do mieszkania, Na widok tego, czego 
aż dotąd moje siostry nie doświadczyły,zaczęły one ręce 
załamywać i na głos płakać: "Braciszku, dokąd tyś nas tu 
przyprowadził ? Przecież piach ten tu nas zasypie i za- 
grzebie". No, tak znów ¿le nie było i siostry się do tych 
atmosferycznych zjawisk powoli przyzwyczaiły, a nawet 
uczuły sie one, jak i matka, tu względnie dobrze. Bądź co 
bądź piaski te luźne były dość dokuczliwe. Idąc n.pew 
kierunku kanału, nogi po kostki grzesiy w piasku miaixim. 
A kiedy się zasiało lekkie ziarno jak seradele lub tatar- 
kę, nigdy nie miało się pewności, na czyim polu w razie 
silnych zawieruch ono wzejdzie. Kiedy razu pewnego mój 
brat od wojska przyjechał na urlop i obeszliśmy pola, 

a ja go zapytałem: "Jak ci, bracie,ta ziemia tu Się podo- 
ba?", on sie rozśmiał i powiedział żartobliwie: "Wiesz, 
tę ziemię tu Legbądzie P.Bóg chyba stworzył, kiedy już 
było zupełnie ciemno i już nie widział ,jak ona wygląda 
Poza tym była to miejscowość, jak się mówi, deskami zabita, 
Odległość od najbliższego miasta i stacji kolejowej- 
Czersk - wynosiła 10 klm. a do Tucholi cos az 17 klime 

To bynajmniej mnie nie raziło. Rad byłem, że od tak 
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zgiełkliwego i niespokojnego środowiska, jakim w czasie 
wojny był Toruf, naszpilkowany wojskiem, zdołażem się 
schronić do tak cichego, zaszytego zakątka. Tu spędziłem 
całe 4 lata. Pierwsze dwa lata upływały wśród względnego 
spokoju i ciszy» wojna szalała, hen daleko, aż poza grani- 
cami samych Niemiec, Żaden też odgłos surm wojennych ani 
huk armat tu dotąd nie dochodził, Zalegający tu spokój 

i ciszę przerywał tylko od czasu do czasu przeraźliwy 
okrzyk, wyrywajacy sie z piersi przeszytej bólem na 
wieść, że znów ktoś 2 najbliższych i najdroższych poległ 
na froncie. Był to ból i rozpacz, trudne do uczulenia. 
Niemcy, Owszem, mieli jakiś sposób uśmierzania swych 


boleści, że ta ofiara młodego życia to "für Kaiser und 
Vaterland", ale jakimi argumentami mogliśmy my Polacy 
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zagodzié ból, szarpiący nas ua myśl o tak obficie przele- 
wanej krwi polskiej za obcą, ba nam wrogą sprawę? Chyba 
tym, że przecież dobry bóg policzy te aiewinnie przelaaą 
krew na poczet wskrzeszenia naszej właśnie Ojczyzny. 

Tą nadzieją krzepilismy się podczas całej wojny. O ile 
Życie moje w czasie trwania wojny upływało tu w wzgled- 
nym Spokoju, to po wybuchu rewolucji w Niemczech az przez 
cały okres przejściowy, Stab się ono wielce burzliwe,za- 
prawiane wprost niesamowitymi, a nawet riebezpiecziuymi 
perypetiami. Stąd też opis tych lat LB zajmie mi 
najwięcej miejscas 


Sprawy duszpasterskie, 


Kuracja legbadzka liczyła na ów czas około 1800 dusz, 
Było więc wystarczająco pracy duszpasterskiej dla jednego 
księdza. Jak już wzmiankowałem, nie było tu jeszcze koś- 
cioła, a z desek o podwójnych ścianach zbita kaplica,prze- 
niesiona z Rytla. Mój poprzednik ks.Doering, który stąd 
przeprowadził się na probostwo dlo Kokoszków w powiecie 
starogardzkim, dobrze się zasłużył około Legbąda,dokonu- 
jąc takiego dzieła, jak postawienie tej kaplicy,wybudowa- 
nie dość okazałej, 7 pokojowej, plebanii i zabudowań gos- 
podarczych. Zbudowane one zostały z białej cegły, na które 
składały się piasek, wapno,cemeut, a głównie piasek „ktÓ- 
rego tu było w obfitości, Ponadto nabył on 25 ha ziemi 
jako dotację na utrzymanie dla księdza, Ale tak samo 
wielkie uznanie należy się parafianom, że na tej tak 
chudej glebie, przy swoim ubóstwie zdołali się zdobyć 
na tak ofiarny wysiłek, Ja już tu wszedłem do gotowegoe 
Starałem sie tylko uzupełnić to. czego tu jeszcze było 
brak, a mianowicie paramenty i chorągwie. Kaplica poma- 
lowana była ma deseń zielony, co tak doskonale harmoni- 
zowało z całym obramowaniem od zewiątrz zielonych sosen 
i brzóz, Howe kolorowe chorągwie i malowidła ścian 
sprawiały, że kaplica ta wywierała mile, przytulne: 
wrażenie i pobudzała do skupiania się, Często słyszałem 


z ust dość liezaie przybywających do Legbada gości, 
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zwłaszcza Czerska, zdania, że tu Copiero można się naprawdę 
w pobożnym i skupionym nastroju pomodlić, Mój poprzednik już 
rozpoczął zbiórkę podczas kolęd na budowę kościoła, Ja ją 
kontynuowałGu przez całe 4 lava. Zebrai Się JUŻ dość pokaźny 
fundusz. O rozpoczęciu budowy kościoła w okresie wojny mowy 
być nie mogło, ale można było już powołi nabywać materiał 
budowlany, ale tu spotkałem się 2 stanowczą opozycją ów- 
czesnego dozoru Kkościeinego; którj, choć w innych sprawach 
mi zwykle ulegał, w tym wypadku był nieustępiiwym, A præ- 
cież za czasów pruskich dozór kościelny miał głos decydują” 
cy. Na moje nakłaniania ich do tej sprawy, żeby już teraz 
przygotowywać WSZYSUKO; CO úylio możliwe, cby zaruz po 
ukończeniu wojny móc rczpoecząć budowę, Stałe otrzymywałem 

z ich strony jedna i tę samą odpowiedźa'Po co teraz już 
rozpoczynać? Jak przyjdziemy do Polski, to wszystko będzie- 
my mieli arno, A kio by teraz w wojnie chciał ten materiał 
zwozić z dworca ?" I właśnie z przyczyny tego nierozsądne 
go uporu cały fundusz 25 000 marek, zebrany mozolnie pod- 
czas siedmioletnich kolęd przezemnie i mojego poprzednika, 
na Skutek dewaluacji przepadł na marne.Jedynie, co mi się 
udało, to postawienie org=nistówki, gdyż nie było tam ani 
żadnego mieszkania ani żadnego ubkezymania dla organisty 
Ale do zgody i na to z wielkim trudem zdołałem ich nakło= 
nić. Ustąpiii dopiero wtedy, xiedy im stawi łem aljmństńń/ 
ultymetimi albo się zgodzą, slbo ja pójdę sobie zkłdż 

stąd precz. Dopiero, kiedy po przyłączeniu Pomorza do 
Macierzy już mnie w Legbądzie nie było, pienigdze sie do 
cna zdewaluoważy, Gowleaziaion Sig, Ze bili się po głowie 
i wyrzck21i: “Ach, jacyś my byli głupi, żeśmy tem księdza 
nie słuchali". Ale było to już za późno, A kiedy po wojnie 
już za czasów Polski wreszcie zdołali zgromadzić material, 
potrzebny do budowy nowej świątyni Pańskiej i rozpocząć 
budowę kościoła, przyszła nowa wojna, Niemcy zabrali 
wszystek materiał i do dziś ania Legbąd pozostaje przy 


swej deskowcj kaplicy i przy zrębach murów rożpoczętego 
kościoła. Poza tym stosunex wzajemny między mag, a para- 
fianami był dobry, ba serdeczny. Starałem się im poświę- 
cić całym sercem, dzielić z nimi ich dolę i niedolę.Rad 
byłem, że mogłem urządzać działanie duszpasterskie wedtug 
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własnego już planu, według własnej woli, podczas gdy aż do- 
tąd jako wikary podleguzem pod tym wzólędem gupeanie dyrek- 
tywom proboszCude u kościele pracy było dosyć, Zwąaszcza 
w niedziele i święta była ona nawet dosyć wyczerpująca. 
Pochodziło to stąd, że dwie większe wioski kuracji Rytel, 
Zapedowo i Lutom, miały bliżej do Legbąda niż do Rytla 
i wierni w nich zwykle do kościoła w Legbyczie uczęszczali 
jako i ¿zieci na naukę przygotowawczą do Sakramentów Swe 
Ale i z innych miejscowości wierni woleli przychodzić do 
Legbąda aniżeli do Rytla, a to z następujących przyczyn. 
¿ Bytlu Kuratusem był kseAntoni Kgwalkowaki.BŻył to kapłan 
goriiwy,sviatotliwy, surowy dla siebie, ale również ela 
innych. Chciał życie ich upodobnić do swego wiasnego.Tr2y- 
mał ich krótko i ostro, wymagał od nich dużo doskonałości, 
surowo piętnując ich wady i wykroczenia, Często odmawiał 
im rozgrzeszenia. Parafianie rytelscy mieli ks.Kowalkow= 
skiemu dużo do zawdzięczenia, Złotymi wprost zgłoskami 
zapisał on się w kronice kościelnej kuracji rytelskieje 
wybudował piękny, obszerny kościół, okazałą plebanię i 
zabudowania gospodarcze, W wszystkich polskich ówczesnych 
gazetach ukazywały się jego gorące prośby o ofiary na 
świątynię w Rytlu, Nawet aż do Westfalii jeździł do na- 
szych wychodzców po ofiary na swoją Świątynię. Więc pa” 
rafianie nieli wszelkie powody do wdzięczności dla swego 
tak zasłużonego kapłana, I w rzeczy samej mieli dla nie- 
go i wdzięczność i wielki szacunek, ale jego rygoryzm 
sprawiał, że go się bali. Miało to ten skutex,Zc w nie- 
dzielę i Swigta miałen zwłaszcza w I niedzielę miesiąca 
nadmiar penitentów, nieraz aż do stu i przeszło, Jeżeli 
sig zważy, że w niedziele i Święta miałem dwa nabożeń- 
stwa, po południu jeszcze naukę z dziećmi, to ta wielka 
ilość penitentów dużo wymagała wysiłku, ale przecież 
byłem jeszcze młodym, to zmęczenie 2 łatwością się poko= 
nywato. Kiedy wybuchia rewolucja 1 osłabła powaga auto- 
rytetów i paratianie rybelscy nabrali odwagi. Wystiali 

do niego delegację z przedstawieniem, żeby się 2 nimi 

łagodniej obchodził wskazując na Legbąd. Otrzymali jed= 
nak od niego taką odpowiedź, na którą nie mogli znaleźć 

i żadnej repliki. Wysłuchał bowiem cierpliwie ich żalów 


i skarg, a nust=pnie w te do nich odezwał sig síowuas "Każda 
parafia ma takiego duszpasterza, na jakiego sobie zasłuży— 
la. Jeżeli parafianie w Legbadzie mają łagodnego księdza, 
to najwidoczniej na takiego sobie zasłużyli, A wy zaś ma- 
cie takiego, na jaxiegoście sobie zasłażyli,' Na taką am 
gumentację nie znalazłszy stosovwmej odpowi edzi,zdeternino- 
wana delegacja opuściła plebanię. Jeszcze i tego nie chciał- 
bym pominąć milczeniem, jak sobie rytelscy parafianie ra- 
azili z spowieéziy wielkanocną, Xs.Xowalkowski jek w in- 
nych sprawach tak i w trybunale pokuty surowym był sędzią, 
odmawiając często rozgrzeszenia, zadając surową pokutę; 

a wymagak koniecznie ¡aby spowiedź wielkanocną tylko u niego 
odbywali. Parafianie urządzali się wobec tego w ten sposGb, 
że jaki miesiąc przedtym oczyszczali swe dusze z grzechów 
najpierw w innych parafiach ,a przede wszystkim w Legbadzie, 
a dopiero potym, mając już znacznie odciążoną dusze,do 
niego udawali sig Ze spowiedzią wielkenocngs Nie chciał 
bym temu zacnerm i tak wielce zasłużonemu kapłanowi czynić 
z tego powodu jakichkolwiek zarzutów. Sądzę jednak, że 
lepsze skutki odnosiła łagodność i większa wyrozumiałość 
dla słabości luézxich niż zbytnia surowość» 

Za główny swój obowiazek uważałem zaspokajanie po- 
trzeb duchownych parafian. Uważałem jednak, że działal- 
ność duszpasterska nie powinna się ograniczać li tylko 
do kościoła i zaźrystii, a winne obejmować jako środek 
do celu i troskę 1 staranie o potrzeby doczesne parafian, 

w czasie wojny, Jakakolwiek zorganizowana praca spolec = 
na była wykluczonä. Stan wojenny na to absolutnie nie 
pozwalał. Jednak był to okres okropnej wojny Światowej, 
choć jeg tragiczne dramaty rozgrywały sie daleko po za 
granicami kraju, to jednak jej skutki ciężkim brzemieńiem 
kładły Się ne lueność naszą w kraju, Nie było prewie domu, 
który by nie Żył w streszlisej trwodze o les swoich naj- 
droższych, zaciągniętych do wojska i wysyłanych na front. 
W związku z tym wyłaniały się rozmaite sprawy i kwestie, 
gazie parafianie potrzebowali rady i pomocy, a któż do 


tego bardziej powołany jak nie duszpasterz, Chodziło 
o reklamacje w sprawie zwolnienia od wojska,o urlopy dla 
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zaciągniętych do wojska, o renty za poległych, o renty in- 
walidzkie, o zapomogi dla rodzin powołanych do wojska ich 
¿ywicicli, o renty na sturość, Na tym polu otwieraio się 
dla księdza szerokie pole do oddawania usług swych para- 
fianom, Starałem się nie skapié im i pod tym wzgledem 
swej pomocy, wypisując im reklamacje, wnioski i tede 

A skuteczność ich uwzględaie zależała głównie od za- 
opiniowania ze strony sołtysa, a dalej wójta, A sołtys 
w Lesbądzie, niejaki Senkowski, był to człowiek prze- 
wrotny,przekupny, całkiem oddany Niemcom i się im stale 
wysłagajęcy, Lyd inwalidę wojennym 4 wojny Francusko- 
niemicczicj z r.1870/71..Miał w wiosce karczne, a jego 
cérka, rozwodks, sklep. Te okoliczność wykorzystywał 
jako sołtys dla swych interesów. Wydanie przychylnej 
opinii uzależniał całkowicie od tego, kto u niego lub 
jego córxi wydawał jak najwięcej pieniedzy, specjalnie 
na alkohol, bo to dawało najwięcej zysku. Mając całko- 
wite zaufanie władz niemieckich mógł sobie pozwalść 

na wszystko, Stał się poprostu postrachem Ludzi. 4 tym 
człowiekiem nie chciałem mieć nie do czynienia, Aby 
paraliżować tę szkodliwą działalność owego wiejskie go 
kacyka — despoty, zależało mi na tym, by sobie zyskać 
przychylność jego przeźłożonej władzy tej. £mtsvorstehera 
/wójta/. Wójtem, kiedy przybyłem do Legbąda, był nieja- 
ki Willich, będący już w podeszłym wieku. Wójtostwo 
znajdowało się w Łęgu, oddalonego jakie 16 klm.od Leg- 
bąda. wiliich należał do rzędu tych nielicznych Niemców, 
którzy zżywszy się z ludnościę polską, odnosił się Co 
niej życzliwie. Ten poczeiwiec możliwie uwzględniał 
wmioski i prośby ludności polskiej do rozmaitych urzę | 
dów. Dowodem jego życziiwości niech posłuży i ten fakt, 

że kiedy ogłoszony został manifest owych dwuch cesarzy 

o wskrzeszeniu Królestwa Polskie zo, on wielce uradowany 
przyjechał do mnie, aby mi pogratulować i wyrazić swą 
radość, że i Polacy teraz będą mieli swoje własne paź 

stwo, Myślał oczywiście szczerze ten poczciwy starzec, 

nie mógł tylko zrozumieć, że ja tej radości tak bardzo 

nie odczuwałem. Nie mogłem jemu przecież za jego dobre 
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serce odwdzięczyć się wynurzeniem tego, co o tym fakcie 
myślę, że to tylko fałsz i obłuda. Na domiar w gabinecie 
moim wisiał obraz Matejki "Bitwa pod Grunwaldem". Skwa- 
pliwie dopytywał sig, co ON OZNACZAEe Opisażem mu wówczas 
klęskę i złamanie potęgi krzyżackiej, Co sobie przy tm 
myśleł, trudno odgadnąć, Jednak niebawem ów Willich 
ustąpił, a na jego miejsce przyszedł jakiś Niemiec z 
ówczesnego Pommern. Fierwsze wrażenie, jakie na mnie wy- 
wart, było korzystne. Wysokie, barezyste chiopisho, twarz 
jego cechowała pewne ponurość. Był to jednak człowiek - 
mimo pewnej zewnętrznej szorstkości, również niezły, Po- 
stanowiten i jego sobie trzymać "ciepło", nie ala tego 
czasem, żeby mie jego względy były potrzebne, sle noim 
parafianom. 0d jego zaopiniowaí zależało dużo przecież, 
Przyjmowałem go każdorazowo gościnnie i nie wypusz załem 
go z próżnymi. rękami. A na takie specjały Jak masto ,510- 
nine, to wówczas Niemcy byli wielce łasi, I muszę przyznać, 
że i ten człowiek nie był niewdzięczny. Gdzie mógł, to 
przyctyłnie się ustosunkował do wniosków lub petycyj pa~ 
rafian. Ale ostatecznie i mnie to wyszło na dobre. Kiedy 
bowiem po wybuchu rewolucji w Niemczech w związku z ru= 
chawką braci Gnacińskich, przy której afiszowali sie moją 
firmą, osławiony "Grenzschatz" odgrażał mi się "den ver= 


- fluchten schwarzen Teuftl totschiessen"/tego przezlętego 


czarnego Giubia zastrzelić, i rzeczysiście planował moje 
aresztowanie, on, jak sis później dowi edziałŁem „każdora= 
zowo tema przeszkodził. A kiedy już przed wkroczeniem 
wojska gen.lialiera;, miał się wyprowadzić stąa,przybył 

do mnie na pożecn=aie., Był zupełnie złamanye Przede 
wszystkim obchodził go los jego synów, co się z nimi 
stanie. Ściskając mi ręce życzył mi "nit vollem Herzen" 
/ z permi serca/ dużo szczęścia i powodzenia pod skrzyd- 
łami viałego Orła, a ja mu nawaajem tego samego Życzyłem 
‘unter den Fittichen des schwarzen Adlers", Nazwiska 
jego już nie pamiętam. Z jego jednak postępowania wobec 
tutejszej łućności przekonałem Się, że i człowiex ten 


mimo ponurego wyrazu twarzy miał jednak sercc, 


Położenie gospodarcze parafian, — 


Ludność tej oxolicy oczywiście nie należała do kate- 
gorii bogatych, W pierwszych czasach mego pobytu Zamalem 
sobie głowę pytaniem, 2 czego ci ludzie na tych jałowych 
glebach żyją, ¿rzeciez te piachy im nie wydaję takiego 
plom:, żeby cle z niego mogli wyżywić. A jednak żyli i 
nawet nie najgorzej. Ziarna coprawda gleba wydawała ską- 
po. Dużo coprawda zależało od powietrza i od wielkości 
opadów. Dużo wilgoci, to zbiory jeszcze jako tako dopisy- 
wały, zle w razie suszy, zbicry tyły marne, Czy tak czy 
owak jednak zbiory zbożowe nie wystarczały na vyfywienie 
ludności i żywego inwentarza, Trzeba było dokupywać 
skędinąd, a przeważnie spod fuchoii. Ja sam tez zmuszony 
byłem tek czynić, Bieda była tylko z przywozem zakupione 
go zboés z innego powiatu, co groziło nie tylko konfiska- 
tą stwiexrdzonego zboża, ale 1 surowymi karami policyjnymi: 

To też wymagało dużo przebiegłości, by się nie dać schwy- 
tać, Natomiast co ao okopowizny było jej pod dostatkiem, 
Główną jednak podstawą bytu ich był bór, Prawie każdy 

z nich mieł kawał własnego lasu, Tego jednak nie ruszali. 
Natomiast w okół były lasy rządowe, Z tych oni ezerpeli 
pełnymi rękami, Trucno ich było przekonać, że to kradzieże 
To drzewe potym sprzedawali w Czersku. Miedi oni jako wy” 
mówkę swoiste tłumaczenie: "Jegomość,to przecież własność 
naszego wroga,Niemca". Nawet Bogu na ckwałę chcieli użyć 
kraczicncgo drzewu, Razı pewnego przyszła do mnie trój- 
osobowa delegacja z wioski Rzeplczno z propozycją posta- 
wienia tam Bożej Męki drewnianej, dębowy krzyż z korpuseme 
Pytają mnie, czy im tę Boze Mękę poświęcę ? Pochwaliłem 
ich zbożny zamiar i pytam, czy mają na ten cel stosowne 
drzewe. *0,tax, powiadają, mamy bardzo stosowny na ten 
cel dab, ale czy jegomość, bo tak księdza tytułowali, 

nam tę figurę poświęci ?" pytaja po raz wtóry, Coś mnie 
tkagio. "A <kqó macie ten dąb ? Kto go ofiuruje z Rze- 
piczny ? " "No,jegomość chyba wie, z czyjego”, ofipowia- 
dają. "O nie, kradzionej ofiary ani ja nie poświęcę,ani 
P.Bóg by jej nie przyjął, ldźcie sobie z taką waszą 
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ofiarą" odrieran, Ułatwiało ludziom tę kradzież brak już 
należytego nadzoru ze strony leśnych władz rządowyche 

Ale i w legalny sposób bory dawały ludziom Sporo ko- 
rzyści, WSZaK Klency ha potrzeby wojenne potrzebowali sporo 
drzewa. Źródłem zarobku był wyreb drzewa, ¿ezo obróbka i 
jego wywóz de stacji kolejowej, opłacał in się zbiór grzy- 
bów, przede wszystkim tezekurze jek i jagód. obec bowiem 
nie dostatku żywsości « Niemczech każdy artykuł spożyw=" 
czy był pożzdany i ceniony. Przecież niegarćzili juz ani 
wronami, a nawet w swych pismach ~ czytałem to na własne 
oczy - zalecali do spożycia świeżą,wiosenną trawę swym ro- 
dekom «¿exo basse Zózwowy 1 Odźywczy pokerme "C ¿Niency Niem- 
cy, myślałem sobie, wy, Ktörzyscie tek butnie wyśpiewywali 
"Deutschland,Deutschlsnd, Über alles in der Welt? tak nisko 
już upadliście, ¿e nawet już zieloną trawą nie gardzicie, 
którą przecież Cpotrzność nie ¿le lućzi, a dla zwierziyb 
przezniczył?. Bądź co bądź wobec chudości i jalowosei 
gleby legbądzkiej bór był dla jej ludności wielkim dobro- 
dziejstwem i stad pochodziło, że biedy nateriulnej w tych 
czasach w tej oxolicy nie było» 


Mode własne położenie gospodarcze. 


Idac poraz pierwszy ne samodzielny już piacórkę dusz 
pasterską powziąłem mocne postanowienie jak najmniej swoją 
osobą pod względem materialnym obciążać parafian, a jak naj- 
więcej wyaobyć własnyn wysidsiem i zaraunością z benefec jal- 
nego gospocsisivas Było tam coś 23 hz. Co najmniej jednak 
połowa przypadała na zalesienie, a reszta gleby uprawnej 
też była lekka, piaszczysta, A jednak, aczkolwiek rozpo- 
częłem zupełnie z niczym; W przeciągu 4 lat mego bylowenta 
w Legbgazic miałem już zupeźnie dobrze zaopatrzone gospo” 
darstwo: parę ręczych młodych koni, 4 dobre,mleczne Krowy, 
owce, trzodę chlewng, ptactwo i cały martwy inwentarz 
rolniczy. Los jaxby mi chciał wynugrodzić tę całą moją 
mizerię i vo ciężkie borykenie się z biedę, spowodowane 
owym długotrwałym procesem jeżewskim. Tu złożyło Się sporo 


sprzyjających okoliczności na to, że wybrnąłem zupełnie 2 
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mojej całej mizerii materialnej. Nasamprzód wyzbyiem się 
owej nieruchomości w Jeżewic, Teraz, kiedy już caży obiekt 
Conitzeré znalazł się w naszych rękach, ten plac budowla- 
ny, spełniwszy już swoje zadanie, był nicpotrzebny. źnalazł 
się też nabywca w osobie niejakie go Strysika,stolarza,który 
tam chciał założyć mechaniczny warsztat stolarski, Wrócił 
mi owe 9 500 marek, za które nabyżem ową posiadłość od 
peVarmańskie js Przepadły mi jednak wszystkie koszta prce- 
sowe, opłacone procenty, płacone podatki i t.d., co stano” 
wiło kilka tysięcy marek, wprawdzie zwracano się do mnie 
ze strcny obeenesc już Bazaru z propozycję, by mi te po- 
niesione straty zwrócić, ale ja odmówiłem. Przecież tam 
wrzała zacięta walka konkurencyjna i każdy grosz był tan 
potrzebny, a ja przecież nabyłem ową nieruchomość na włas= 
ne ryzyko, chciaiem przeto wynikłe z tego następstwa sam 
ponosić, I jakoś dałem sobie z tym wszystkim rade. Kuracja 
w Legbadzie w stosunku do innych beneficjów stanowi ła 
marne uposażenie, ale złożyło się tu sporo dogodnych wa= 
runków na to, że mogłem wybrnąć z wszystkich moich tara- 
patów materialnycr. A mianowicie znachodziły sie tu roz- 
legte obszary łąk, nawadniane przy pomocy przepływającego 
przez nie kanału, Były to łąki rzadowe.-krélewskie. Admi- 
nistracje nad nimi Sprawował tezwe Rentmeister /reutnistrz/ » 
zamie szkały w Czersku, Jego stanowisko odpowiadało mnie j- 
więcej randze nadleśniczego. Pod him byli t.zw.wiesen- 
meistrowie /mistrze lakowef i Kanalwärter /stróż kanało- 
wy/ w randze lecnicaych. w zesięgu mojej parafii było 
2 mistrzów tłokowych 1 jeden strażnik kanałowy. Dmch z 
nich, niejaki Weltrowski — mistrz Łąkowy i Ringwelski 
-strażnik kanałowy= to zacne, religijne,polskie rodziny, 
Z jednej i drugiej rodziny wyszecł kapłan, Nieteety Ls, 
Weltrowski, późnie j G-rzenievierzył sie swemu kapłarskic= 
mu powołaniu f) porzucił swą suknię kapłańską, Natomiast 
ks.Ringwelski przed wojny zajął stanowisko proboszc za 
wojskowego w Toraniù, a vo wybachu wojny dostał się do 
Francji, a później de Anglii, gózie wykonywał obowiezki 
duszpasterskie we wojsku polskim w randze podpułkownika, 
a po wojnie wrócił do kraju i jest obeenie proboszczem 
i kanonikiem w parafii NajéweMarii Panny w ToruniukNaj= 

Ya cofania + rom jie oy see A? 
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młodszy syn Józef, z? mych czasów sprawował funke ge orga- 
nisty w Legbądzie, Druga rodzina wieseimeistra,Rutkowskich 
już uległa w znacznej mierze germanizacji i zdała trzymała 
sie od plebanii, Kentmisirzem w Czersku był niejaki Miller, 
Niemiec i protestant- ale porzgc ay cztowlex. Miał dużo Sym 
patii dla księży katolickich, To tez, kiedy przybyłem Go 
Legbęda, mimo, ¿e go nie znałem, polecił on miejscowym 
urzędnikom igkowyiny by mi mozliwie poszli na Ledge Miało 
to duże dla manic znaczenie, Irang Z 13 dwa razy w SGzonie 
letnim szrzedawano w drodze licytacji, co wychodziło drogo. 
Natomiast personel Łękowy otrzymywał ją za takse, ztóra 
byłe stosınkowo niska Mule również polecił wydzierzawić 
2 ha łąki za luksę, co było cla mule wielki: dobrodzie j- 
stwem. Miazem w tym bowiem korzystną podstawę dla utrzy- 
mania mego inwentarza, Prócz tego dwa bajorki wrzyneły sie 
w rolę plebanską — należące Go kanażue I te polecił mi dać 
w użytkowoni:. A ponieważ były zarybione, dostarczazy one 
plebanii ryb, zwłaszcza w letniej porze, w wystarczającej 
mierze, a mnie przyjemnego zajęcia łowienia ryb ża pomocą 
zakładania do wody t.zw.więciorków, I pomyśleć | Tyle życz= 
liwości z strony tego poczciwego Niemca, «téry osobiście 4 
ani mnie nie znał ani ja jego. Mi 
Przybywszy na plebanke w połowie marca r.1915 zastałem 
przerażającą pustkę. Nie zastałem prócz goźżych ścian gos- | 
podarssich zubadowa, nic, śbsolatnie nic Z2ywe go, als toż 
¿adnego martwego inwentarza. Oprócz mebli i sprzętów domo- | 
ja wszystko inne do gospodarstwa podwórzowego trzeba było 
skupić Owszen; coś żywego jednak praywieziem Ze Sobą, a 
Wz A. pigsneso, Pasoweeo, MażeJo pie sxe ‚pocchixn ¿o do 
wiewiorzi. By on prezentem pewnej pani w Toruniu, którą 
zaopatrzyłem W Tomniu na śnierć, wiedziała, że niebawem i) 
umrze. Byta zupełnie samotna. Jej główną troską było sco 
się stunić 2 jej faworytka "‚sotkg" w razic jej śmierci. 
Wprost bła gata mnie, żeby tego pieska wziąć do siebie. 
Nie miałem serca jej odmówić. Możnu było co do mnie wow 
czas w całej peini zastosować powiedzionko "zeszedł na 


psa". Jednak nic żałoważem tej Gecyzji. Ten picsek wyjgt- 
kowo ukkadny, zgrany i delikatny, stał się ulubieńcem | 
nas wszystkich, a gdzie się pokazał swą niezwykłą "urodą" 
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zwracał powszechna uwagę, Ta "psotka" była jedynym żywym 
inwentarzem jaki ze sobą przywiozłem z forunia Go Legba- 
da. Ale piesek ten oprócz miłej zabawki i rozrywki żadnej 
innej korzyści nar nie dawał, a tu trzeba było żyć, Trochę 
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gotówki przecież przywioziem ze sobą, a i matka posiadała 
nieco grosza z wypłaconych odsetex. ale,co tu najpierw 
nabyć, kied; wszystkiego było rosrzebs, Pierwszy żywy 
inwentarz ¿dad zakupiłem, była para prosiąt, ktoś mi je 
ofiarował, Zapłaciłem, ile żądał, Rozgłosiło się to wi- 
docznie, bo następnego dnia rano po Mszy Swe,Siean była 
' pełna xobict, Pytam, jakie ich życzenie, Okazało ciąże 


wszystkie przyszły de mnie w tym samym zamiarze, by ofia- 
rowaé mi swoje prosieta. Źmiarkowałem od razu, że pierw- 
szą parę prosiąt przepłaciłem, więc stąd tyle ofert. Poza 
tym jedaak nie było wypadku, żeby mnie moi parafianie 
chcieli w czymkolwiek wykorzystać lub podejść, owszem 
dużo doznawazem od nich dowodów życziiwości.Powoli zaczę= 
łem się dorabiać, Po prosiętach przyszły krowy, potym kon, 
najpierw jeden, później drugi, aż nareszcie zaopatrzyło 
się gospodarstwo w nejniezbedniejsze potrzeby, Y Czersku 
był wielki obóz jeniecki, w którym mieściły sie dziesiąt- | 
ki tysięey pojmowanych żołnierzy do niewoli, rozmaitych 
narodowości» € obozie panował streszliwy głód. Co dzień 
wynoszono każdego rena spore liczbę umarłych z głodu i 
wycieńczenia jeńców. Najmniej wytrzymałymi byli Rumuni, 
Wśród nich Śmierć najwięcej zbierała ofiar, ¿naczny Kon- 
tyngent jeńców stanowili Polacy z > .Kongresowxi. Kiedy 
już tax dalece sie zagospodarowaten, że miałem dia nich 
i wyżywienie i utrzymanie, zgłosiłem się do zarządu obo= 
zowego o przydzielenie mi dwuch jeńców. Niemcom też już 
coraz bardziej dawał się we znaki niedostatek żywnościo= 
wys A miałem już wówczas “i masło i smalec i stoning. 
A na to lecieli Niemcy jak michy do miodu, A mnie cho” 
eżiło o to, żeby otrzymać z obozu jeńców rodaków. Posma- 
rowawszy nieco; wolno mi tyko wybrać sobie spośród nich 
dwuch ~ niejskie o Jana Kostrzewe 2 pod Łowicza i Bole- 
| sia Reszkowa z pod Grodna, Mieli mi pomagać w gospodar— 
stwie, w zamian za co postanowiłem otoczyć ich jek 


najczulszą opieką. Mając już teraz większą pomoc mogłem 
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jeszcze bardziej rozwinąć moje gospodarkę i zdobywać Środ- 
ki na inne jeszcze po za własnymi potrzeby, A mianowicie 
Niencom, jak już zaznoczyłem, dokuczał brak Żywności ,a 
zwłaszcza mięsa i tłuszczów, a ja tego miałem juz pod 
dostatkiem. "Kto dobrze smaruje, ten dobrze jedzie".Przy 
pomocy tyck środków usiłowałem jak najwięcej u Niemców 
wybić korzyści. Niebawem też 'znalazła sig sposobność wy- 
próbowania skuteczności smarowania. 


Jak organista w Legbaczie zostaż "paczulstrzem”. 


W Legbądzie jako nowo utworzonej placówce duszpaster- 
skiej nie było, żadnego utrzymania dla organisty, Czynuos- 
ci orgenistowskie ku zupełnemu zadowoleniu parafii wyko- 
nywał najmłodszy syn Ringwelskich „Józef, Mieszkał jednak 
u swych rodziców nad kanałem w oddaleniu jakichs 3 kiló- 
metrów. Dochodził więc z tamtąd co dzień, Mnie jednak 
chodziło o to, żeby mieszkał na miejscu i miał jakies 
stałe utrzymanie. Łamałem sobie głowę, jak by temu zara- 
dzić. Agencję pocztową w Legbądzie utrzymywał niejaki 4 
Sulkowski, emeryt. urzednik pocztowy 2 Gdańska, zniem= 
czony Polak, “ici własny domek i tam też mieściła się 
agencja pocztowa. Nagle ten Sulkowski zmarł i stanowisko 
to zawakowało, Umyélitem sobie, by te posadę uzyskać dla 
organisty. Natychmiast wystosowałem odnośne pismo do 
dyrekcji Poczt w Bydgoszczy. Wątpiłem jednok,c2y to od 
niesie skuatek.Najbardzicj się bałem tego sołtysa Senkow- 
skiego, tegp pachołka niemieckiego, który napewno będzie 
się starał o tę posadę dla swej córki, Liczyłem jednak 
na niezawodny środek smarowania, byle tylko tych panów 
mieć w plebanii, Szczęśliwie się złożyło, Ze na pierw- 
szym miejscu przyszli do plebanii, nidocznie liczyli na 
to, że najlepiej ma tym wyjdą, jeżeli się zgłoszą do 
plebenii. "Herr Pfarrer" oświadczyli przy powitaniu,bar= 
do dużo się zgłosiło, coś około 2, ale my przychodzimy 
na pierwszym miejscu do Herr Pfarrer. Miałem już swoją 
wypróbowaną, prawie nigdy nie zawodzącą metodę postepowa- | 
nia, Moja siostra miała polecenie, by, gdy tylko jakiś M 
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Niemiec wejdzie do plebanii, zaraz parzyć kawę i coś ama~ 
zyć na patelni, aby zapach smażoncgo mięsa, a aromat 
prawdziwej kawy, podniósł apetyt wygłodniałych niemiesz- 
ków. Przybyło ich dwuch, inspektor pocztowy 2 Bydgoszczy | 
i pocmmistrz z Czerska, Nie trwało długo, a już po całej | 
plebanii zaczął się rozchodzić zapach kechcacy podniebie- 
nie gości, Ale kandydat na upatrzonego przezemnie na leg- 
bądzkiego "poczmistrza" nie było w £ miejscu, Był u sic 
bie w domu, rąbał drzewo. Wysłałem po niego jeńca.,Przy- 
był jednak nie wiedząc o co chodzi w takim roboczym ubra- 
niu, w jakim rębał drewka, Zakłopotana siostra puka do 
drzwi, Gdy wyszedłem, powiada mi: "Przecież w takim ubra- 
niu pokazać się nie moze. Co my zrobimy ? " "Wiesz co, 
daj mu ubranie Nastka /brata naszego/ to jaskólcowe". 
"Tak, odpiera, ale jak on w nim będzie wyglądał, przecież 
brat to grubas, a ów taka tyczka”, "I na to jest rada, 
| tłumaczę, potrzeba tylko, by wchodząc ściągnął jaskółkę 
| do tyłu, a odwrotnie wychodząc do przodu." Kiedy po ta- 
kiej instrukcji wszećł przed oblicze tych dwuch panów, 
ci obejrzawszy go sobie, poprosili, żeby ich zostawić 
razem celem wybadania go. Fozostawiłem ich samych, Po 
pewnym czasie wyszedł, ale już stał zastawiony Stół 
zaopatrzony w smakołyki i kieliszki z napojem. Przy stole 
pytam: "No, jak panowie ?" "Herr Pfarrer,odpowiadają oby- 
dwaj razem, to nie pójdzie "das wird nicht gehen/.'"Na nu, 
odpowiadam, a to czemu nie ? Przecież to poważny,przy— 
| stojny młodzieniec”. "Lak, kręcą głową,ałe on przecież 
za młody, ma zaledwie 19 lat, przecież listonosze nie | 
będą mieli przed nim żadnego respektu". "Cóż też pano- 
| wie mówią o respekcie ? Jest on organistą i jest szano- 
wany przez całą parafię". Biorę kieliszek i wychylam na | 
zdrowie nowego legbadzkiego "poczmistrza”, Tracaja. Do 
jedzenia bynajmniej nie dają się prosić, Powoli topnieją 
jak śnieg pod ciepłem wiosennego słońca, W toku jedzenia 
| pyta pocamistrz z Czerska: "Czy Herr Pfarrer ma troche 
grochu?" "Ależ mam, mam, panie poczmistrzu, a mam jesz= 
cze i coś do grochu, bo sam groch nie bardzo smakuje". 
Ach Herr Pfarrer, odpowiadają obydwaj,das ist sehr lie- 
| benswirdig von Ihnen", Zaopatrzeni zostają obydwoje w 
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paczki grochu, słoniny i masła, Zaczęli się ze mną żegnać, 
zapewniając mnie, że wszystko będzie w porządku, I w rzeczy 
samej niedługo potym nadszccł Ackre“, ustanawiający organis= 
tę agentem pocztowym.w Legbądzie, Dochód 2 poczty i akeydens 
z kościoła umożliwił p.Ringwelskiemu sprowadzenie się de 
wioski i założenie wraz z siostrą własnego gospodarstwa ao- 
mowegos To trochę mast’, sżoniny i grochu sowicie się opła- 
cito. Byż przecież organista przy kościele, na każdy czas 
gotów do służby kościelnej. A nic tylko pod tym względem. 

# miarę coraz większesp pogarszania się kwestii 2ywnogcio- 
wej ukazywały się coraz ostrzejsze zarządzenia przeciw 
wysyłani paczek żywnościowych do innych okolice, I nie 
wolno było przyjmować poczcie żadnyci: tego rodzaju paczelk. 
A przecież za te paczki żywnościowe otrzymywało Sił ze za- 
chodu Nieniec rozmaite urtykiły, jak materie na abrania, 
obuwie płótno, xawą 1 ted. Dzięki tym paczkom żywnościo= 

wym było możliwe zaopatrzyć się we wszystkie nam potrzeb 
ne artykuły, deszcze bodaj większe usługi oddeła nam 
poczta po rewolucji niemieckiej za czasów Samożwarczego 
władztwa rozpasanego Grenzschutzu. Dzięki podsztuchon tele- 
fonicznym byliśmy stale informowani o rogmaitych jego 

i zomierzenisch i poczynaniach, 


- "Tlusty baran, tłusty. dobry do kerasty". 
Przyczynek do wymaszanyeb kontyngentów. _ 


mino szalejącej na szerokim świecie straszliwej furii 
wojennej, tu w borach tucholskich podczas trwania działań 
wojennych życie płynęło względnie spokojnie.Na ogół życie 
tych, którzy wolni byli od służby wojskowej; tu w borach í 
tucholskich było dość znośne, Najdotkliwiej jednak odezu- 
wali ci, którzy posiadali jakieś gospodarstwo rolne „wymie 
szanie kontyngentów aprowizacyjnych w zbożu i Zyweu dla 


wojska. Abstrahując już od tego, że ceny, wyznaczane ża | 
te aostawy były niskie, a Lakka gleba nie dawała nawet 
tyle, by starczyło to dia własnych potrzeb gospodarczych 
i prawie wszyscy rolnicy uzupełniać musieli swe zapasy 
dokupywaniem % innych okolic tak samo jak i ja, płacąc 
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przytym znacznie wyższe ceny niż wyznaczane przez władze 
maksymalne )to ludność polska wogóle nie wigaziala po- 
trzeby ponoszenia takich ofiar na cele prowadzenia wojny 
przez Niemców aż do zwycięstwa, które oznaczałoby tylko 
tym większe pounebienie naszej niedoli. A jeżeli juź uży- 
czafć coś ze swoich zapasów żywnościowych, to nie Niemcom 

na prowadzenie dalszej wojny, a własnym rodakom w mias- 

tach, którzy też cierpieli na niedożywianie spowodu | 

skąpych przydziałów, jawie im przyznaważy kartki Żżywnoś= 
ciowe, Tuz rozumowałem ja, a tak samo i moi parafianie, 

Caza jednax sztuka polegała na tym, by się jak najsku= 
teczniej wymigiwać od przymusowych dostaw kontyngento- 

„wych. A nie łatwa to była sprawa, gdyż od czasu do Czasu 
jawial się jakiś pojedyuezy jegomość niespodziewanie lub 

w towarzystwie jeszcze innych w poszukiwaniu za ukrytym 

zbożem lub Żywcem. Moi ludzie w plebanii mięli polecenie 

takich niepożądanych gości najpierw odsyłać do mnie do 

plebanii, by zyskać czas do wypuszczenia zagrożonego, 

czworonożnika w las, ale nie zawsze sie Go udawało. 

A ala ubezpieczenia zboża trzeba było wymyślać rozmaite 

kryjówki. Było to wielce uciążliwe, ale koniecznie po- 

trzebne, bo, choć okolica biedna nadmiarem w czymkolwiek 

nie grzeszyła, jednak Niemcy o to nie pytali, a zboża, 

jakie na spichlerzu zoczyli lub w chlewie jakiegoś pod- 

rosłego Szczeciniaka, to bez pardonu zabierali, Naj- 
skutecznie jszym jeduak środkiem było smarowanie, Na nae 

szą okolicę głównym komisjonerem był Żandarm, Zamieszka- | 

ly w Czersku, zaawansowany już na "Wachmistrza".Tego l 

nie potrzeba było smarować ani słoniną ani masicmeTego 

to już widocznie dostarczali mu inni, Bardziej niż | 

tłuszcz lubił on przepłukiwać swe gerdło wédeczkaeltia= 

łem w tym celu mocnę, przez znanego mi aptekarza spre- 

parowana "ezyste". Nie byłem amatorem alkoholu, ale dla 

tych celów musiałem go mieć stale u siebie, Kazdorazowo 

dobrze nią uraczony, wychodził chwiejnym krokiem 2 ple- 

banii., A przy tym nie był to człowiek zły, Za każdym 

razem wchodząc do plebanii, zagajał rozmowę słowy: “Herr 

Pfarer, die da oben sind verrückt, Sie wollen wieder was 

von Ihnen haben und Sie haben doch selbst nichts"/Ci tam 


u góry są głupi, Cni znów coś od ksiedze się domagaję,a 
ksiądz przecież sam nic nie ma/, Frzytym dobrze naómielié- 
my się ruzen i kazdor:zowm już dobrze wstawiony odchodził» 
Ale razu pewnego przychodzi z poważną miną oświadczając ,że 
otrzymał 2 góry surową naganę, że 2 plebanii nie zdobył 
jeszcze żadnego kontyngentu i zaznaczył, Ze jednak cos 
będę masis? odstawić, bo inaczej "leżymy obydwaj ".Tym 
razem było mi to nawet na rękę, bo miałem chorego barana, 
bardzo wyrosiego, ale coś mu sig stało, że powoli tak 
wysechł, że już tylko same kości z niego były i że ledwo 
już na nogach się utrzymywać zdołał, Ponieważ już na nim 
nieco wełna podrosia, na oko to jogo chudcrlactwo nie pod- 
padło. Prosiłem jednego i drugie;o z moich gospodarzy, by 
go odstawili do punktu odstawy. Ale każdy się wymawiaz, 
wstyd ich bowiem było pokazać gic z taką mizerotą, Waka- 
zali mi Loria. Był “na lie namyślania sie 
zdecydował sie dowieść go do Czerska na mie jsce przezna” 
czenia. miałem szczęście, Odbierał właśnie w tym dadu do- 
stawy, niejaki Gwizadała, rzeźnik = nasz człowiek. Kjedy | 
go obmacał, roześmiał się na głos i zawołał: "Ale też wasz | 
proboszez go wypas1 ". Grunt, że go przyjął i wystawił Al 
pokwitowanie z odbioru. A ponieważ było to wyrosłe nad 

miarę baranisko, choć tylio same gnaty, wagę miało dobrą, 

Tym dowodem mogłem się zastawiać cały rok. « następnym \ 
roku jedna: poszło gorzej. Tym razem zupełnie niepostrze- 
żenie zajechał na podwórze jakiś komisjoner z Czerska; 
zabity Niemiec. Żadna miarę nie dal się nakłonić, by naj- 
pierw zgłosił sig w plebanii, u zaraz poszedł do szopye 
Tam mieliśmy wyjątkowo piękną, l 1/2 roczną jałowiczkę, 
tak Łagodna, Ze stała się pits wszystkich. To też 

i matka i siostry na myśl, że trzeba się z nią rozstać, fl 
od razu uderzyły w płacz, Uspokoilem je jednak bym, że, 
choć trzeba ją będzie stąd uprzątnąć, bo ukryv.aé jej nie 
będzie można, jednek Niemcom jej nie dam. Obesłu<em po 
parafianach, u których się udało znaleźć podobną, ale 
znacznie mniejszą i cmudsza sztukę, którą nabywszy ode- 
słałem na odstawce Tyle, co w przeciąpu 4 lat mego pobytu | 7 
w Legbaázie odstawiłem Niemcom jako kontynzent. Za to | 
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tymbardziej zabiegałem o to, by jak najwięcej tłuszczu 
i mięsa dostarczać naszym rodakom do miasta, którym ich 
brak również dotkliwie dawał się we znaki, Praestawilié- 


"my naszą gospodarkę przede wsgystkim na hodowle i tucz 


trzody chlewnej» Oczywiście, trzeba je było uprawiać w 
ukryciu, w nocy bić i w nocy rozwozié, Cała sztuka pole- 
gała na tym, by nie dać się nakryć. Bo za tajny ubój i 
wywóz do miasta wyznaczone były subowe karyeifimo to, nie 
udało się lijemcom oni raz moich ludzi nakryć, A korzyści 
były obopólne. Rodacy, zwłaszcza w Czersku otrzymywali 
na korzystnych warunkach tak potrzebny im artykuł spo+ 
Żywczy; A my mieliśmy tę korzyść, że otrzymywaliśmy 
znacznie wyższe ceny za nasze artykuły, niż były ceny 
wyznaczone przez władze niemieczie, i 


ú roli nieforvunnego myśliwego: 


Właściwości tutejszego terenu dawały sporo sposobności 
do uprawiania rozmaitych ubocznych zajęć i rozrywek.Kanal 
i jego rozlewiska, a 2 dzugiej strony posladanie własnej 
gondoli umożliwiały uprawiania i wioslarstwa, ale równo- 

cześnie i rybołóstwa. Dzień w dzień w letnie j porze 
nad wieczorem wyjeżdżałem wraz z moim jeńcem Bolesiem, 
który tak samo był zapalonym łowcą ryb, jak i ja - naszą 
łodzią na nasze dwa bajorka, żeby na noc zapuszczać wię= 
ciorki, a zoów rano je wyjmować, nieraz peine trzcpigcych 
się linów, szezupaków, okonków i ted. To było zajęcie i 
przyjemne i pożyteczne, bo na cały Sezon letni dostarcza” 
ło nam ryb pod dostatkiemę Jak już wspomniałem poprzednio, 
do kanału przylegało obszerne rozlewisko,stanhowiące prav= 
dziwe jezioro, a w środku którego była mała wysepka, Była 
ona wielkim dobrodziejstwem dla miejscowych gospody wy 
chowując im przez cabe lato aż do późnej jesieni gratis 

i franko całe gmiazda kaczek, Wystarczyło je po wylęgu 
nieco odchować, następnie zaopatrzeć ich nóżki w odrębny 
dla każdej zagrody pierścionek kolorowy i wypędzić je na 


tę wysepkę. Tam one już się chowały samowystarezalnie. 
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Pokarmu dosterczał im » obfitości błotnisty spód rojacy 

sie od rozmaitęgo rodzaju robactwa i małych rybek, Ochre- 

nę praca szrzyćlztymi CrapieZnikani dawały im gęste,drze- 

wiaste zarośla, Wyreste już i debrze odżywione, bo wprost 

utuczone wracały one copiero późnę jesienią do swych zagród. 

I dzisma rzecz - każce gniazdo trafiażo do Swej własnej 

zagrocy. I rzadko sią tylko zdarzało, że jakieś piskle 

oćłęczyło się od swego Øg do obcego gniazda. stedy po 

rozpoznaniu pierścionka oćstawiano je do właściwego 

miejsca. Zwykle wracało po sezonie do własnej sieúzily 

tyle, ile z niej wypędzono na owe Letnisxo - tak cobrze 

były one tam zabezpieczone, Wracały dobrze ukarmione ,lecz 

mięso ich trąciło trenem i w domu trzeba je było przez 

pewien czas odżywiać inną karmą, zanim Się nadawały do 

zabicia. Na tę wysepkę często urządzaliśmy sobie wyprawę 

gondola - zwłaszcza w porze LON |. Koilo Sig tam 

bowiem od rozmaitezo ptactwa wodnego. iFiosną podbieralis- 

my mu jaja, których tam było w obfitości, aby mieć z nich 

smacznę,nie codzienną jajecznicę, Za namową parafian wy- 

dzierżawiłem też polowanie na tych terenache "Nieeh jego- 

mość to weímie. Bo jeżeli jegpność tego nie obejmie ,to 

jeszcze jakiś Niemiec się o to postara", tax mnie pod 

szeptywali. A im przy tym chodziło jeszeze i o co innego. 

a mianowicie, żeby tym bezpieczniej uprawiać mogli ktu- | 
gownietwo,które tan uprawiane było na szeroką skalę, ! 
Sprzyjały tema warunki terenowe. Poszczególne zagrody 

znachodzity się wśród zagajników, Niech jakiś niebaczny ' 
zajączex albo beztroska sarenka zanadto zbliżyła się do 
zazroéy, to już po nich. Pıkawke to już miała prawie xa2- 
da zagroda, Dzierżawione przezemnie polowanie dawało im 
poniekąd bezkarność uprawianego przez nich procederu i 

kłusounicżzego. Mieli zawsze wymówike, że polują z polece- 
nia księdza i na je.p korzyść, Od ezasu do czasu przycho- 
azili do mie z ofertą urządzenia dla mnie polowania z 
nagonkz. No; rezultaty były każdorazowo kiepskie, aie i 
po każdgj nagonce była w plebanii suta kolacja, Ne sku- 

teg tej dzierżawy miałem też prawo posiadania broni.od | 
meze szwagra pożyczyłem dubeltówkę. Jednak zamiłowania ł 


myśliwskiego ani zdolności myśliwskich nie miałem za 
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grosz, To też pewno ani jedno stworzonko Boze nie po- 
trzebowało się poskarżyć na mnie przed swym Stwórcą, 
bym mu życie odebrał, W jednym tylko wypadku pragną 
łem wyfkrzesk6 w sobie nieco ochoty i zdolności myé~ 
liwskiej. A mianowicie, kiedy się dawał w Niemczech 
odczuwać co raz większy brak żywności, w pogoni za nie 
wpadli oni na myśl dostarczania im ne poczet aprowi- 
zacji wron i mew, piacge za upolowaną szbukęj WYZNACZO 
na cenę. W tym wypadku chciałem i ja im dopomagać „skoro | 
już aż na "gapy" zeszli. A przecioż tego ptactwa tu w | 
borach było bez liku. To też wydawało mi się.że będzie 

Łatwe masowe ich zestrzelenie.0, jakże ja byłem naiwny | 
i niedoświadczony I Rycało przekonałem się, że bardzo 

trudno podejść wron, Dzień w dzień przez dłuższy czas, | 
wychodząc w pole, brałem ze sobą moją dubeltowke. Ze 

wstydem jednax wyznać muszę, że ani jednej jedynej wrony | 
nie zdołałem upolować a Już bowiem 2 dalexa żoczywszy 
mie, wykrzykując urągliwie głośnym krakaniem moją 
nise zaradność, odlatywały poza zasięg mojej morderczej 
broni. l 


charaktery 1 


Jak już podałem, udało mi się otrzymać z obozu je- 
nieckiego w Czersku dwuch jeńców Polakóws Jana Kostrze- 
wę 2 pod zowicza i Bolesława Roszkowa z pod Grodna, Wy- 
dostawszy ich z tego piekła obozowego starałem sig ich 
otoczyć jako rodaków, do te o nie szczęśliwych ofiar 
wojny, jak najtroskliwszą opieką, Jedzenia było dosyć, 
jedli to samo co i ny, Tytoniu, ile tylko sobieżyczyli, | 
również i kieszonkowego im nie Z2axowaieme Ubranie co- 
prawda nosić musieli jenieckie, ale, ponieważ za smarowa- 


Dwaj jeńcy wojenni, ale jak nierówne 
f 


nie wszystko otrzymać było można, co rusz przywoziłem 
in z obozu nowe buty, ubranie, płaszcze, Pomieszczenia 
coprawda w plebanii im dać nie mogłem, bo nie było wolnos 
Musiał być oddzielny lokal z zakratowanyni oknamisPemu 
celowi posłużyła pralnia, Opału dla niej w porze zimowej 
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było pod dostatkiem, Jeńców należało zumykaé ne nec na 
Klucz, Aby ich jednak nie kręrować, dałem uorobić drugą 
parę kluczy tak, iż plebania miała po jednym, a każdy 2 
nich rówiież. Jedaak osurzegałem ich, by tej swobody nie 
nadużywali, bo inaczej ja surową zapłacę karę, a oni 
spowrotem odstawieni zostaną do obozu, O ile chodziło o 
owego Roszkowa, byt to stary kawaler, nie lada bywalec. 
Brak udział w wojnie bokserskiej rosyjsko ¿apo skie ję 
przeszedł Mandżurię, znaczną część Sybiru, dial rangę 
podoficeru. byż ugywany teź do eskorty skaza. cÓw na 
Sybir, 2 ostatecznie uczestniczył w I wojnie Światowej, 
Miał nan dużo do opowiadania 2 swoich przeżyć i spo” 
strzesen. Z wielkim zainteresowaniem wsiuchivalismy się 
w jego opowiadania o obyczajach i zwyczajach ludności 

na terenach Manázurii i Sybirze, Ten jeniec, owszen, 
odczuwał w całej pełni dobrodziejstwo, jakie go spetka- 
lo, Że z tej gehenny wydostał się na tek dogodne warunki, 
Na każdym kroku okazywał wdzięczność i życzliwość, Z 
szozegélng sympatią odnosią się do mojej nati wyręcza 


' jac ją na każdym krowa, U siebie też w domi gospodarzyi 


razem ze swą matką, Nie mając jej tu, swoją wicoczng ku 
niej miłość przenosił i na naszą matkę, Taksamo czule 
odnosił się do naszego małego Siostrze4ca,ladeuSza,Z 
którym nawiązała się prawdziwa pezyjezie Ze mnę razem 
chadzak na połów ryb, Do wszystkiego był ochotny,całemu 
domowi był życzliwy, 4upełnym przeciwieistwem do tamtego 
byt ów Kosirzewäs Przede wszystkim by to straszliwy ża- 
rozuminlec. Ze miał podobno jakąś zagrodę i jek sig chwa- 
liz, aż trzy kohie,czuł się wielkim panem i arystokratę, 
Nie Łaska mu była przy moich wyjazdach siadać na koźle, 
Gwałtem pebal sig do mnie na tylne siedzisko, wszystkie o 
mu było za mało, Stale był malkontentem. DO pracy bya 
leniwy, a mite tego i innych jeszcze od pracy odmawiał e 
Nie dość też mu było, że sam miał wszystkiego poc do- 
statkiem, jeszcze i z innymi chciał się dzielić moim 
dobren, wynosząc aywoosé ze Spiżauzri, zboże z spichicrza, 


siano 2 SZ0pye Stał sia dla nas prawaziwyn krzyżem donowyme 
Nic má nie stało w drodze, by go każdego czasu odesłać 
spowrotem do obozu. Oznaczało to jednak skazanie go na 


— aa ma 
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ponowna poniewierkę i głód, A przecież to rodak, Kiedy mu 
wspomniałem, Ze muszę gp odesłać, od rszu opuszczała go 
jego pycha, stawał się tak pokormyń i małym, Ze na kola- 
mech sie czołgał, chciał stopy mi całować i piakal,jax 
dziecko, żebrzęc, by mu wybaczyć, a po kilku dniach broił 
te seme. Dwa razy już zamówiłem wachmana, żeby go odpro— 
wadził, Podczas bowiem nagłej rewizji nie było go w domu. 
tłukł si, gdzieś po wiosce, Musiałem wachnana dobrze po- 
smarować, by mnie nie podał Go ukarania, a jego nie oa~ 
prowadził do obozu. Za każaym razem tak skamlaz, że bo- 
daj i kamieć by zmieki. A kiedy ja już sie zdecydowałem; 
raz z tym nędznikiem zrobić koniec, każdorazowo matka po 
nieprzespanej nocy, blada, 2 podsłaioayni oczami,wstawi a 
łe Się za nim. Czyż mogłem się wstawiennictwu matki 
oprzeć ? I tek sie z tym człowiekiem biedzitem aż do wy- 
bachu rewolucji., A kiedy otrzymałem rozkaz odstawienia 
ich Bpowrotem do obozu dla odsyłki ich do ich domów,za- 
opatrzylen ich w Żywność, która im mogła starczyć na i 
dłuższy czas i odwiozłen ich do obozu. I zadowolony byzem, 
ze Ow krzyż domowy Z tym człowiekiem zniosiem aż do koúcas | 
Kostrzewa jednak i po powrocie do swoich jeszcze nie da” 
wał mi spokoju, 0d czasu do czasu przysyłuł mi błagalne 
listy o udziclenie mu materialnej pomocy, Gdyż zaajduje 
sie w wielkiej biedzie, Tego mi jednak było za dużo. 
Zignorowazem to bezczelne nabieranie mie jeszcze i po 
wojnie s | 


Dwa pożary w piebanii, _ 
Hindenburg na wedzarni. 


Podczas naszego czteroletniego pobytu w Leybądzie 
przeżyliśmy dwikrotnie pożar w plebanii, Pierwszy wybuchł 
xilka dni po naszyn przybyciu do parafii, Okazało Się;ż2 
belkowanie założone było zbyt biisko ognisk, Dopúxi drze- 
wo było wilgotne, nie aajęło się, kiedy jednax wyschio, 
pokazały się skutki, Kiedy rano wstałem, zauważyłem gęsty 


dym w plebanii., Zeszediszy na QÓł prackonaiom się,że 
ognisto jest w kuchni, Otworzywszy drzwi ogarnięty zosta» 
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lem cała chmura dynu i płomienia, Zaelarmowana Straż po2ar- 
na, mało Wyćviczona,wneszcie 2agasida pozar, ale soją uie= 
udolncścię jsszcze więcej szkody wyrządziża niż pożar,Spa- 
lit sło sufit w kuchni, ale pożar chwytaz już dachu. Na 
szczęście pozamykane drzwi i okna nie dopuszczały do rom 
winiecia sic poźaru. lnaczcy, ponieważ pozar wybuchł w 
nocy, mogło num zsgrzżeć wielkie niebezzioczeństwn, Drugi 
pożar nawiedził Ald nes dwe lata póćniej, tym razem za dnia, 
To też łatwiej został zauwazony, chociaż wewnątrz u sufitu 
belka prawćopocobnie juz przez pewien czas tliła się sy” 
palił ci; cui, suot nad jean poxojene Nie wspomniażbym 
zgoła o tych mało ważnych wypsdkach, gdyby 2 tym drugim 
nie wiązał się arcykomiczny iucydente A mianowicie istnym 
bożyszczcn Niemców stał sie Hindenburg po zwyci skiej bit- 
wie pod Tannenbergicne nia pokłacali Ryiency całą ss na- 
dziej n2 ostateczne zwyciostwo. Jeso wilt uprawiano roz 
maitymi sposobami, mei. rozsyłano wielkie kolorowe obrazy 
z jego wizerunkiem, Picbania też go otrzymeża. 1 wówcześ 
odbyła si, między moimi Ladimi wiclka nereda, co z tym 
fantem zrobić. Zniszczyć to ze mało, Ktoś wpadł na po- 
mysł: "Powiesié go na zewnętrznej ścianie wędzarni na 
strychu. Niech się wed2i." Była to coprawda zewnętrzna 
ściane, ale też zupcinis zczernisła, No 1 wisi»ł sobie 

tam ten Hyndenbure, całkowicie zapomniany i sezerniaty. 

Aż tu po pożarze nieoczekiwanie zjeźdża 2 Chojnic jakaś 
komisja w sprawie stwierdzenia przyczyny powstania pożeru 
i wyrzęózonych prz. Zen szkód, Chchodsi strych.Naraz roz 
lega się z góry przeraźliwy a groźny głos: "Um Gottes 
willen, Herr Pfarrer, der Hindenburg hier ?'/Na miłość 
Boską, Hindenburg tu 7/.Goraco nnie obleciało. biegne 

do góry. Gniesnys ptose i nastrożoną mins pytają mic, 

co to znaczy ? "To znaczy, tłumaczę im, że; kiedy listo= 
nosz przyniósł ten obraz padał ulewny deszcz i obraz był 
całkiem mokry. Aby wysechi, powieszono go tutaj, a na- 
stępnie Zapomaisno 40 <ająć.' Cuiz chuilę patrzeli na 


mnie złowrogo. Dopiero jednak dobry poczęstunek sprawę 
całkowicie załagodził, : 
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äsjgroäniejszu vsrpedyeja za kontyngenteme 


Było to już w ostatnim roka wojny, Kiedy głód na sku— 
tek blokady aliantów coraz bardziej doxuezal Niomcon. Naj- 
więcej nicporoja vjwołałż ortatnia na wielzę skalę zskro= 
jona ekspedycja w poszukiwania za żyrnmością, Ekspedycja 
złożona była 2 cywilów i żołnierzy i zapowiedziano urzę= 
dowo, że przeprowadzona rewizja zostanie z całą Sırowos- 
cią, lo tez ma ludzi w parafii padł blasdy strech, Prze- 
cież nio by?o zarrody, gózieby nie ukrywano zapasów zbo= 
ża i żywca, Muszę sie mzyznad, że ten strach dzieliłem | 
i ja na równi z parafianami. Jedynę nadzieję pokładażem 
i tym razem w skuteczność Gziałanie zmysłu powonienia i 
i podniebienia. To też od samego rana poleci łem parzyć | 
kawę i smafżyć pleczen, tak 12 cała plebania przesycona 
była pożądanym zapachem. Dość rychło rado Cuda ekspedycja 
składająca się 4 dwuch cywilów i 10 żołnierzy zwsliłe sie 
na podwórze plebanii. Dwaj cywile zpłosiłi się w plebanii 
przedstawiając się, jeden jako Dox z Chojnie, a drugi jako 

| Oberwachmeister 4 Ryila, I to już był wielxi plus. Cłia- 

ruję im povitek ¿exo że prawdopodobnie po długiej podróży 

są głodni. Widze, że połykają śliny, Mimo to jednak odma- 
wiając, tłumaczą się, że najpierw muszą spełnić swój 

obowiązek, Wyszli. Cała horda rozlazia się po podwórzu 

i zabudowzniucn gospodarczych.iiie upłynęło atoli ani | 
10 minut, a już ci dwaj panowie cywile byli powrotem 
w plebanii z oświadczeniem: "Herr Pfarrer Sie haben doch 
nichts" /Kseproboszcz4 nic nie ma nadto/. Frosze ich do | 
śniadania, Nie aaję Się bynajmniej prosić, Apetyt mają | 
doskonsły, Y tok. rozmowy jeden z nich zwraca się do 

mnie nieśmiało z zapytaniem, gdzieby mogli przenocować, | 
bo jutro muszą dalszą okolicę zrewidować, Oświadczam im, 

że jeżeli chodzi o nich, to ofiaruje im nocleg w gle” 


banii, co do żołnierzy, to napewno sołtys wyznaczy in 
odpowiednią kwaterę, Y międzyczasie puka do drzwi moja 


siostra i wywołuje mnie, Przerażona podaje mi, że źożnie— 
rze weszli znów do stodoły i wywalaję z niej słomę w po- 
szukiwaniu za zbożem. Wracam do pokoju i podniesionym 
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głosem pytam: "Panowle, czy rewizja skończona czy nie,bo 
żołnierze mi przewraceję cane Svodożę' "Na nu, Herr Ffar- 
rer, orzccie® rewizja szorczona". "No, tó może panowie Leh 
stamtad wyproszą 7?” Obydwaj wybiegli na podwórze i gromkim 
| głosem skrzyezeli ich za ich niesforność i wtedy Żołnierze 
ustąpili, à własnie Lan poc słomą ukrytt byżo zboże i mąka 
| 1 stonina. Vyeebyeie teo na jaw byłoby i muie naraziło 
na bardzo przykre następstwa, ale i tych panów również. 
w dalszym ciągu śniadenia jeden z nich pyta: "Czy też lerr 
Pfarrer gru w karty ?' "alc tek,odpowiadan, we' WSZYSYZOg 
co sobie tylxo panowie życzą," Ucieszyło ich to niezmier= 
nie, Przy wybieraniu Sie na objazd radzę im, żeby się 
| możliwie rychło załatwili, tym nie potrzebował zbyt długo 
| na nich czexac z kolacją. Przypuszczałem, Ze, jeżeli się 
posrieszę, kožo wieczora mogą być Ainowroten, bo przecież 
parafia była rozległa, a poszczególne zagrody rozproszone 
po kniejäch. Po połuóniu około godz.3 wybrałem się na pole, 


Nie doszedien jednak aż tamaotad. bie nie bowiem za mną 


| 
służęcz z obwieszczeniem, że już wrócili, No, musiał być 
i podwieczorek i kolacja, poczęstunek i karty. wieczorem 
| przy kartach zaczęli mi sig wynurzać, jak już z Mimi źle, hi 
jak im już głód dokucza, A ten pn 2 Rytla zaczęł mi an- 
drony prawić: "Ach, powiada, jeki Herr Pfarrer jest liebens- 
frdie/przyjemny/. My też w Rytlu mamy naszego Pfarrera | 
/pastora//obydwaj panowie byli protestantami/ ‚ale my z 
niego nie nie mamy, Czy on jest Gla Boga, to my nie wiemy, 
ale dc ludzi to en już "esie nie jest. Ksiądz się umie za~ 
bawić ,pośmiać,"witza" powiedzić, w karty zagrać, a on 
stale od ludzi stroni, %awsze chodzi zamyślony, stale w 
ręcaci. trzyma bitliy, wzdycha, oczy wywala do góry,l to 
ma być "ein Pfarrer |". Musiałem jednek, uby Sobie na taką 
pochwałe zasłużyć, przy kartach i kieliszku aż po północy 
posiedzić 2 nimi. Ale za to po odjeździe na dalsze urze= 
dowanie robili mi ogromną reklurie w całej okolicy, Następ= 
nego dnie mol parafianie łicznieg przychcdziili do piebanli, 


aby “ui wymurzyć swoją radość z powodu tak pomyślnego prze- | 
biegu tej groźnej rewizji, "Jegomość, powiadają, takiego | 
mieliśmy pietra, a oni nigdzie nieurządzali rewizji, Za P 
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jechali tylxo ua podwówae i cpytull, czy mumy Got Go oč- 
stawicnin. Otrzymawszy przeczęcą odpowiedź, natychmiest 
odjechali dalej". Wybiumaczyiem im, Co było powodem ich 
pospiechu, Cieszyiem się ogromnie, że moja kombinacja 
i tym razen niezawiodłae 

O ile chocziło o poszczegćlnych Niemców, zwłaszcza 
tym, którzy zachowali sie przyzwoicie i okazywali się 
ludźmi i ja nie odmawlazem i gościnności i pomocy w ra- 
zie potrzeby, A ha tych, 4 aböryui Się w moim opisie 
spotkałem, nie miałem powodu narzekać, Natomiast, o ile 
chodziło o ich potrzeby wojenne, to byłem konsekwentnie 
nieustępliwym. I ayélg, że nie mam sobie nie do zarzuce- | 
nia, jakobym pod tym wzgleden w ezymiolwiek uchybił ne- 
mu stanowiszu Polaka, Plebanie była zarzucana wezwaniami 
nie tylko ze strony władzy świeckiej, ale i zaleceniami 
ze strony władzy koécielnej, by ogłaszać odezwy 2 ambony; 
do zbiórki Złota, pocpisywenia pożyczek wojennych, Go od- 
stawi.eni - kontyngentów 1 tele Łni jeden raz nie Zastoso= 
wałem Sie do tych często natarczywych poleceń. Rozumowa= 
łem bowiem taks Niemcy wywołali wojnę i jako jej sprawcy 
muszą ponieść wszystkie z nie) wynikejyce konsekwencje. 
Polacy nictylko nie maja powodu, ale nawet Zadnego prawa 
popierania w ezynkolwiekbadz wojennych potrzeb Niemcówe 
Ich bowiem zwycięstwo, to nasza klęska, A ich klęska, to | 
naszy ratunez. i pomyśleć, że natknazem sig na Wiemca 
i to na doniar jeszcze nie na byle jakiego, bo ówczesnego 
landreta chojnickiego czy jego zastępcy, który miał dla 
| tego mego stanowiska peine zrozumienie i nawet wyraził | 
mi z tego powodu swoje uznanie i zaufanie, że nie byłem 
zamaskowonye) a otwartym ich nieprzyjacielem.Ale o tym 


później. 


9 Nasza orientacja polityczna była jasna i nie ulegała 

j żadnym wahaniom. Niepodległość Polski zależna jest jedynie | 
od zwycięstwa koalicji, Ze do tej koalicji należała Rosja, 

to nam nieco komplikowało nasze kombinacje. Jeanak nadzie je 
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nasze opieraliśmy na możliwości jej wewnętrznego rozkładu; 


która już'we wojnie z duponig okazała Si, kolcsen o Sli- 
nienych noężch. Tmezasen Rosje rozr=dło sty jeszcze Tych- 
lej niż można było powiedzić i nawet sobie życzyć. Za rych= 
ło boriem rewolucja zwolniła Niemców cd konieczności utray- 
mywonia frontai no wechodzis, I Galo im możność przerzucenia 
tych wejsk na front zachoćni. Zawarty z belszawikami poxój 
w brzeSciu odsłonił też całą perfidię Niemców odnośnie ich 
proklemowenis samodzielnego Królestwa rolskiego i powinien 
był otworzyć oczy nast najbardziej zaślepionyn po »vronie 
polskiej rolityrierom, którzy swe naczieje wiązali ze zwy” 
cięstwem paistw centralnych. Teraz po odpadnięciu Rosji 
cała nasza wprost goracziovwe uwaga kierowała Się na front 
zaekhoćni, Tam jedynie zapaść mogła decyzja, od zLórej za- 
leżeć beazie les Polski, A przecież Folsku górowsłe nad 
wszystkimi naszymi troskami i marzeniami, Niemcy przygo 
towywali się ddźłźżł do ostatniej decydującej ofensywy; 
która misła rozstrzygnąć los wojny,-"3 front rzucali, co 
tylko riszaé sl jeszcze mogło. A nasi lidsieedobywali 

sie na coraz to bardziej pomysłowe sposoby, jak sztue zne 
wywohyweaie obrzęzów nóg, rak i gorączki i arytmii serca, 
by nie pójść nu iront, Mei. w ten sposób i nasz szwagier, 
który w międzyczasie wrócił z Sybtr& i miał być wysłany 
na front, uchroniz si; od tego losu. Z zapartym oddechem 
czekaliśmy BAXALÓ na gorączkową, wielką ofensywę pod Reims. 
A wiadomości mieliśmy bardzo skąpe. Radia jesztze wówczas 
nie było. Abonowsłem corrawie — cc byżo wolno — Szwajearn- 
skie pismo "Neue Zffrieher Zeitig", a Dr.Karasiewicz,gor- 
liwy i wielce zasłużony óżiałaucz polski w tucholi, "Base- 
ler Zeitung", Kazdorazovwo spotkawszy się,wymienialiómy 
między soba dane visma, Ale i z nich nie wiele mogliśmy 

sie dowiedzić więcej jak z pism krajowych. Jak żeśmy sie 
bowiem ćowiedzieji, redakcje tych pism musiały drukować 
osobne wydania dla tiemżoc, Wreszcie nadeszła już i 2 
źródeł niemieckich wiedomość o nicucaniu się tej wielkie j 
ofensywy niemieckiej. Usprawiedliwiali Niemcy tę swoją 
klęskę zdradą ich planów wojskowych wrogowi, Teraz ¿uz 

było pewne, że los ich został przesądzony, Chodzić mogło 


już tylko o krótki czas, kiedy się zupełnie zażanią, Tym- 


cz2ascn MUOLL powaliza aj Wad & i Cola parias praxis iisa 


lóze boleści straszliwa choroba t.2wehiszranka, która 
nagminnie nawiedziła i naszą oxolice, a stóra łatwo 
sprawić była mogła niedoczekznia się przez nas tej tax 
gorąco upreguionej wolności Lolski. zycie nasze bowiem 
wisioło ne włosku. Tiadomość a rewolucji w Nivmezech 
zastała mnie już prawie bezprzytomnega, ogarnietega go- 
rączką, przekraczającą 40 stopnie 


zabójcza epidemia hiszpanii. 


m 
—— 


i 
Zarazliwa choroba KM hiszpanzi zrodziła się przy 
końcu wojny Światowej ponoć na terenie Hiszpanii i stem= 
tąd przeniosła sie na większa część Barory. I stad jej 
nazwa, Epidemis ta ujawniała się wielką gwaktownoseia, 
pochłaniając wielką ilość ofiar mele i ted i w naszej 
parafii, Jako pisreszy z plebraii ulegźłemn tej arożnej 
chorobie ja. Nic dziwnego, wsz2k miałen ciągłe stycz 
ność z parafianani i w kościele, w konfesjonale i po 
domacn przy zaopatrywaniu chorych. Chwyciia mnie 2 całą 
gwałtowLiotcią, Fo mie położyła się do łóżka nasza mate 
ka, młodsza siostra 1 sześciolstni siostrzeniec, Trzy- 
mała się tylko jeszeze jako tako starsza siostra, ale 
też silnie kaszląc, Niebawem zapadła na nią i nasza 
służąca, Cała plebanią w ten sposób zamieniła sig na 
prawdziwy szpital, Tylko obydwaj jeńcy zostali nietinie- 
ci. Ponieważ nie byłem zdolnyy przez dłuższy czas wykony- 
wać nmych obowiązków duszpasterskich,zastępował maie 
Ańtiyvzć jakiś Sulezjanin z Avakowa, nazwiska jaz nie 
pamiętam, który by? saniteriuszem w Osersku. Ten 
bévi adczył z góry, że się nie położy,o ile dostanie tyle 
alkoholu „ile 244,43» L rzeczywiście ou jeden 1 moja star 
sza siostra, która tez Je ZLÉZÉ jena do towarzystwa nieco 
kosztoważa owego grypekoniaku, nie ulegli epidenii, Nigdy 
nie miałem wielkiego zaufania do alkoholu, ale w tym wy- 
padku był on jednak dość skutecznym Środkiem zapobie gaw- 
czym. Nas wszystkich opanowanych przez epidemię stan był 
groźny. Najdotkliwiej dopiekała nadmierna febra naszemu 
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małemu siostrzeí.covi, który przenikliwy» giasen biagadi 
"Przynieście sieitierg 1 zabijeie "nie" Wie taid nen grot- 
nego stanu naszej choroby pocze Lery wa który 
mimo, że był rozrywany na wszystiie strony, znajdował tyle 
zasu, bý mimo 17 kim. odległości oc Tacholi, ce silka dni 
zjawiać się w rlebanli, przynosząc nam pomoc. Znaż on noje 
ciężkie przeżycia % przed wojny i pocieszaz mnie,że muszę 
doczekać się wolnej Polski. Nasz wzajemny stan byż tak 
ciężki, że, sądząc, 12 przyjdzie sig nam rozatać z tym 
Światem i pragn: liśmy się ze sobą pożegnać, żaden z nus 
nie był wstanie, wstać 2 łóżka 1 przejść do przyległego 
pokoju. Bardzo ciekawy inéydent mieliśmy w związku z në- 
szą chorobą. P Ponicważ nie było komu doglądać nas, bo 
siostra, która sama jedna sie nie położyła, masiaia jesz- 
cze dorilnowywać kuckni i gospodarstwa Ppodwórzowczo, do 
pomocy przybyła nam od naprzeciw niejaka Glazerowa.iieli 
własne dowostwo. Jeden 2 dvach synów poiegźł na wojnie 1:0 
którym rodzice nie mogli się uspokoić, Ta gacna kobista 
całym poświęcenien zajęła Się pracą nad nami, która wi 
docznie zbytnio ja wyczerpała. Naraz wpada siostra co 


mego pokoju i zrozpaczona woła; "Wiesz co, Glazerka umieras 
Nie móg2-byé wstać 1 jej Olejem Św. Namaszczenia ucziclic™. 


Nie byłem jednak wstanie się podnieść .Nlcbawem weee iż 
0.5alezjanin i zaopatrzył ją. Fołożono ja zupeźaie martwe; 
na siennilu. Ani pulsu nie można było wyczuć ani oddeciia 
stwierdzić, Jeanyn Słowem umarła, Siostre miała flakon 
perfum jej podarowany. Vzięła całą buteliz i całą sunar- 
tość na nie wylała. Było to juz późno we wieczér.liszystio 
było przeionane, Ze Glazerowa rzeczywiście nie żyje, sano 
dopiero do pokoju, gdzie leżała weszła moja sicstrueda= 
kież jednak było jej przerażenie, a potym rudosnc Züzi- 
vlenie, kiedy narez ta rzekomo denatka się nasle zrywa, 


przeciera oczy i przeciągając się zupełnie normalnym Głosem 


woła: "Alen sig wyspała | ile, co tutaj tok pacanie ł "Był 
to naprawdę rzeczywisty letarg. Cipka Tienoć soravida, 
Że koíea Gramavu niemieciiej rozsypki frontu na 2uclo- 
Gazie, leżąc w ciężkiej melignie, śledzić już nie byłem 
wstanie. Tylko podczas długich łistopadowyc:. nocy bez 


sennych, przeraźliwe ujadanie psów dowodziżło, że się coś 


Anime DS 
me —— 


nlesamoritezo dzieje i na naszym terenie. A mianowicie 

z wielkiem w Czersku obozu jenicckie.p sanorzutnie masy 
jeńców wracały do swych Gomów., Była obawa,że wracając 
wygłodniali bez Grodköw do Życia będą po drodze napadać 
na zagrody, Jednak ani jednego takiego wypadku nie było, 
Powoli my chorzy w plebanii zaczęliśmy wracać do zdrowia, 
Że nikt z nas nie uległ tej niebezpiecznej epidemii ,zu- 
wdzięczamy to i nader troskliwej opiece lekaraszicj ,jatą 
nas otaczał ów zacny Dr.Karasiewiez. 


Rewoluc j de 
Jej skutki na naszych terenach, 

Wreszcie mogłem już povoli wstawać, jednak słabość 
pewna trzymała się mnie prawie przez całą zimę tuk, iż 
nie mogłem się należycie wprzęsmąć w dzieło praygotowy~ 
wania spraw Cla przewidzianej naszej nlepoclestosei na 
szerszym terenie. Zaraz bowiem po rewolucji rozpoczęła 
się wśród Polaków praca przygotowawcza w tym kierunku, 


Dłuższy czas nie czułem się na siłach, by zwłaszcza wobec 


zupełnie zdezorgunizowanej komunikacji kolejowej móc 

sie zdobywać na podróże do Chojnie, gdzie się środkowało 
ruchliwa działalność przede wszystkim organizacyjna, Za ' 
to u siebie otwarło się pole do wytężonej pracy. Lo Choj- 
nic natomiast wysłałen tymczasem w guolm zastępstwie nic- 
jakiego Leliwe Pruszaka, chterga Konnego Bospodarstwa. 
Przewrót w Niemczech wykoleił cały dotychczasowy stan 
rzec zy i normalny tryb życia, Już, już zaświteła jutrzen= 
ka tak goręco przez nas upragnionej wolności, choć przy 
gotowani byliśmy 1 na to, że potrzeba będzie jeszcze 

dużo tmdu, ofiar, a może jeszcze i rozlewu krvi, ‘nin 
zaświeci słorce winości nad naszym krajem. Ale chyba ta 
okoliczność, Że wszystkie trzy państwa zaborcze, choć w 
przeciwnych znachodziły się obozach „upadły,dowodnie 


świadczyło, że to był palec Boży. Dałem temu wyraz w 
pierwszym moim kazaniu pó chorobie, wyjaśniając wietnyn 
. Boski wymisr sprawiedliwości. Car, który wysyłał Polazów 
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| na Sybir; sam tam oddał swe Życie, cesarz niemiecki, który 
podpisał drakoísica ustawę wywiäszezeniowg, sam został wy- 
vłaszczony ze wszystkięgo Ł zmuszony szukać schronienia 

w obcym kraju, Austria, która chytra, przebiesźą polity 
Ka powięzszała swe obszary i również braźża udział w roz- 
biorze kolski, rozłecidła się na kawały, vex, 12 droga 

do niepocległości Polski już przez sang Opatrzność gosta- 
la utorowana. Chociaé nad Niemcami jaz ciążył palee boży 

i przyszłość ich na naszych terenach stanęła pod znakiem 


zapytania, jednik znałażł się jeszcze w mojej parafii 
nauczyciel, niejaki Wachholz z Biały, coprawda wiemiec; 
ale katolik, mający jednak za Zone Folkę, który mnie o to 
kazanie do władzy niemiecwiej zadenancjonował, Nie przy- 
krggo čla mnie z tego powodu nic wynikło, 2 na nim Samym 
się odbiło. Kiedy bowien traktat wersalski komorze przy- 
znał Foisce, on ponny swego niecnego postępku na Leb i 

na szyję wyprowadził sie do "Vaterlandu", Kiedy jednak 
już po kilku latach istnienia Polski ów denuncjant za- 
pragnął przyjechać na Pomorze, naówezas były już orgenis- 
ta legbądzki Ringwelski, który w międzyczasie został i 
urzędnikiem w starostwie chojnicxim, gdzie miaz pod sob: | 
dział paszportowski, sprzeciwił się udzieleniu mu wizy | 
na przyjszü do Folski, motywując odmowę właśnie tą đe- 

nuncjacją, I chocidź Wachholz odwołał się do wojewódz= i 
twa, pozwolenia nie otrzymał, A miał do uresulowania 

sprawy majątkowe żony. Rewolucja na naszych terenzcl 

zaznaczyła się zupełnym rozprzężenien władz niemieckich, | 
Fotraciły one w piervszych czasach zupełnie stows. Fo- 

licja się gdzieś zapodziala. Niemcy, przyzwyczajeni do 

pruskiego drylu i xoszarowyeh metod, pó odpadnięciu 

tego rygoru, poprostu w pierwszych początkach zbaranie” h 
li. Ale tym Samym tez gele do rozmaitych wybryków i wy- 

stępków stało otworem. A połoźenie gospodarcze vo ukol- 

czeniu wojny sprzyjało tukiemu rozpasaniu, Jstaży bo~ 

wiem wszelkie możliwości zarobxowania., A aa domiar była e 
to zima i dość ostra, Fod. względem gospodarczym» nastała 

zupełna stagnacja. A tu 2 pola walki ńapływały masy 
zóćnobilizowanych żołnierzy, obdortych, wynedzniaiych, 


wygłodniałych, A tu pieniędzy było brak, Gytworzyło sie 


ee 
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ogromne bezrobocie. Na gruncie takiej biedy zradzały się 
rozmaite napady rabunkowe, nawet morderstwa" rozległe 
bory stanowiły dogodne Achronisko dla roznaitych ciemnych 
elenentów. ludzie chege siebie i swoje mienie chronić | 
| 
y 


przed rabunkiem, uzbrajali sie a siebie. Prawie każdy 

don stał się małą niejako fortecą, Wieczorem nikt nie 

Śmiał wejść do cudzego mieszkania nie dawszy znać o so- 

bie z daleka,Ale również i plebania nie była bezpieczna 

przeć napadem, oczywiście nie ze strony parafian, ale do 

borów przybywały rozmaite niespokojne ełementy i z del- 

szych stron, nawet i jacyś marynarze aż z imburga. A ra- 

bunki groziły nie tylko ze strony tych przygodnych band, 

ale i ze strony Grenzschutzu, Ten Grenzsciatz rekrutowaz 

się ze zdemibolizowanych żołnierzy ze zachodu Niemiec, 

Węięgano do niego materiał ludzki paró uszystkin z wiek- 

szych miast, gdzie najbardziej głód Hiemcom dawał się we 

znaxl i gdzie najwięcej było niespokojnych elementów, 

N;cono ich nietylko wypłatą żołdu i całkowitym utrzyma- | 
niem, ale nadto i innymi jeszcze widokami, Na plakatach 

tłustym drukiem ogłaszano: "In Polen ist noch was zu | 
holen" / Polsce jeszcze można coś otrzynać/., "iadomo co | 
to miało oznaczać. “prawdzie podlegali oni dyscyplinie 
wojskowej, ale duch rewolucyj ny, który aimi władał,nie | 
bardzo liczył sie z mtorytetem władz, Przed najazdem | 
tych hord nigdy nie byliśmy pewni, Javiali się na Kor 
niach od czasu do czasu zupełnie niespodziewanie rzeko- 
mo w poszukiweniu za bronią, a w rzeczy samej, żeby ra- 
bować, To też po każdej takiej rewizji rozleguły się po 
wiosce rozpaczliwe głosy i przekleństwa ze strony miesa” 
kańcówe Wszystko m sie przydało i wędliny i zasto,ule 

i zegarki, pierścionki i wszystko, co miało jakąś wartość. 
Flebanii też nie oszczędzono alc mieliómy wszystko pocho- 
wane w bezpiecznym miejscu, Początkowo raz i drugi po 
takich rabuncach zwracałem sig do dowodzace go zgra ję. 
oficera ze stanowczym protesten na tego rodzaju bandy- 
tyzm i 2 żądaniem dokonania u nich rewizji za wykryciem 
zrabowanych rzcczy. Każdorezowo w2itwezy mnie na stronę 
oficer tłumaczył się tym, że tego uczynić tu nie może, 


bo żywy by do Czerska nie dojechał. Sprzętnęli by go 
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| bowiem po drodze, Jeden i później érusi jednak obiecali 
dokonać takiej rewizji dopiero na miejscu w Czersku. Ale 

jakoś o tym zapomnieli. Jważałem przeto każdorazowę in- 
tervenejo za bezcelową. Radziłem tylio paraficnom, by 
wszystko dobrze przed tymi rabusiami pouxrywali. A hordy 
tego Grenzschutzu pomi eszczono nietylko po wszystkich 
miastach i miasteczkach, ale nawet po większych wioskach, 
Zarządzeniem władz niemieckich ludność mieża odstawić 
wszelke broń, Nikt tego nie uczynił, Bros bowiem była 
potrzebna; by się bronić przeciw napadom korze 
a głównie po to, by da w odpowiedniej chwili skicze: 
przeciw cięmiężcom niemieckim. Chodziło tylko o to, vi 33 
dobrze ukrywać.ża znałezienie bowiem groziło natychmias- 
towe aresztowanie, A aresztowanie było tu w borach bur- 
dzo niebezpieczne, gdyż nie było żadnej «warancji na to, 
że sresztowanego doprowaczą do więzienia, a raczej była 
obavsa, ze w rezie odprowadzenia go wystrzałem go zamor- 
duja usprawiedliwiając mord rzekomym zamiaren ucieczki 
delikwenta. I plebania miała swoją brod. Mieliśmy jeden 
karabin wojskowy, jecne Gubel tówkę , jeden 9 wystrzułowy 
rewolwer rosyjskiej kawelerii i jeden 7 wystrzałowy | 
browming. Leżały one za ¿nia w dobrze zemaskowäanej) kry- | 
jówce. wieczorem natomiast leżały wyjęte ` na stole. | 
Z wojska wrócił nasz brat w randze feldwebla. Udało się ik 
go uchronić przed frontem, oczywiście zu pomoce Smarowa- 
nis. Kiedy nareszcie dotarł na front, było już po wojnie. | 
Było nas teraz już dwuch umiejących władać bronię. & ra- 
zie nocnych napadów gotowiémy Się byli bronić do osta- 
tecznosci. irzeba była jednak być każdego czasu gotowy. | 
OQ stycznia r.1919 aż do czerwea tegoż samego roiu cate 
| noc czuwaliśmy na zmianę: do dwunastej lub pierwszej w | 

nocy ja, a aż do rana brat, Miałen dwa psy, prawdziwe 

brytany. 4a każdorazowym ich ujadanien jeden 2 nas dru- 

giego budził i obydwaj przy przynzniętych oknach stalié- 

my gotovi do wystrzału. Dwa razy w "nocy przywotowywał 

się napad na plebanię., 43 każdym razem bandyci przyjecha” E 

li wozem. Wóz stanał na szosie ne przeciw plebanii, a oni 

lompkani kieszonkowymi oświecali okna, Kiedy jednak za- 
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uważyli; że cmwony, odjechali. Dopiero 2 nastanicn 
lata, kiedy te długie, koszmarne noce minęły; A1Spoxo= 
ito Sie nieco, ale i potym jeszcze spoxojnie spać nie 
było możnu, gdyż jeszcze zawsze zdarzały się gdzieś nie- | 
gdzieś napady rabunkowe. A kto się wybierał do Czerska 
lub Tucholi, zawsze liczyć się musiał, że zostanie po 
drodze w lesie napadnięty. Zwłaszcza nicbezpieczna byia 
' pewna polanka nad jeziorem Świdno na szlaku Czersk, Tam 
dość często znachoazono zwłoki obrabowanego i zamordowa- 
nego. o też ludzie wybierając się w drogę, nie czynili 
tego na pojedynkę, a łączyli się w grupy. Opowiadał mi 
mój dobry zn&jomy i kolega szkolny Dr.Cdyja w Uzerszu, 
że kazdorazowo wyjeżdżając poza miasto do chorego, stale 
zabierał ze sobą pewną kwotę, by Się móc wykupić ban” 
dytome i 


Tragiczny wypadek, 
Miast domiemaneo bandyty,zastrzelił swego pray- 


„Jacielae 


Ponurą ilustrację do ówczesnego koszmarnego poto- 
żenia stanovi mai. i pewien bolesny wypadek, który wyda- 
rzył się jeszcze w grudniu 1918 r. na terenie mojej pa- 
rafii. Już po północy, kiedy jeszcze ja czuwaułem, dało 
się siyezcó na podwórzu gwałtowne ujadanie psów. Uchylän 


'ostróżnie okno. Rozlega się głos kobiecy: "Proszę nie * 


strzelać 1 To ja Julka" /Była to gospodyni mego poprzeć 
nika/"dest do chorego do Łosin.Śmiertelnie postrzelony 

został przez jakiegoś bandyte młoćy Borkowski. Trzeba go 
czymprędzej zaopatrzyć.Froszę się jednak nie iękaćl Jest 

ze mną Zoknierz,masz człowiek, stówy peini jeszcze służ= 

bę jako strażnik w obozie w CZersku. Będzie nam towarzy- | 
szyte Jest to Grzeca, ma ze Sobą Dror”. Natychmiäst przy- 
gotbowuję sig do drogi. Jedziemy do Losin, wioskl,oddalo- 

nej jakie 4 klm, od Legoada. Na łóżu boleści leży wijąc | 
się z bólu, Śmiertelnie blady, młody Borkowski, syn jedy- 

ny wdowy, posiadającej gospodarstwo rolne., Opróćz syna 


a Bun 


se jeszcze cztery córki. !iłody borkowski przeszedł całą 

kampanię wojenne, Był ne rozmaitych frontach, Wrócił zdrów 

i culo do domu, Po zaopatrzeniu go dowiaduję się przyczyny 
tragicznego wydarzenia, Nie daleko od zagrody borkowskich 

znajduje Sie dom niejakich Grzeców. Jeden z Grzeców był 

jako żołnierz w koloniach niemieckich w afryce, “rócil 

do domu. Również powrócił z frontu jego best i pełnił 

jeszcze czasowo straż w obozie w Czersku. Na noc przycho- 

aziz do čomu». Mtody Borkowski przyjaźnił się 2 Grmebsni 

i umówili sig, że, ktéra strona zostanie napadnicta,dru- 

ga pospieszy jej 2 pomocą. Naraz dom Borkowskich zostaje 

obstawiony przez jakichś ludzi, przybyłych na koniach, 

podających się jako Grenzschutz z Czerska „motyw jących 

swoje pwzybyeie rzekomą kradzieżą koni, które tudotąd mł- 

no uprowadzić. Oczywiście był to tylko pretekst, Iie go 

skradzione oni koni przyjechali, a co rabunex.iiŁody Bor 

kowski, zauważywszy napastniiów, otworzył okno ,wyskoc zył 

nim i biegł do svych przyjaciół Grzeców,uby ich wezwać na 

pomoc. Grzecowie zaś usłyszeli tętent Konia i hakas,röw- 

nież przypusa zali napad i stanęli przy oknie ź nebitą 

bronią. Y tym widzą wśród ciemności ¿akeg postać ludzką, 

pędzycą ku ich donowi.wWołają na nię: "Stój! ' Y przeraże- | 
niu Swym Borkowski widocznie nie dosłyszał tego głosu, 

tylko biegł dalej w kierunku ich drzvi.w mniemeniu,że vo | 
bandytd, jeden z nich dał strzał, który nieszczosnego i 
młodzieńca trafił w brzuch. Do głębi wstrzęśnięty zosta= | 
łem tym straszliwym splotem okoliczności, którego ofiarę | 
padło młode życie, współczując w pełni serca tej nie- 

szczęśliwej matce i siostrom, które w tak tragiczny spo- 

sób straciły swą jedyna podporę życia. Krótko po opusz= 

czeniu domu Borkowskich prze zemnie y młody Borkowski wye ý 
zionaz ducha. 


Czy Fomorze mogło sic o własnych siłach | 
_oswobodzić ? 


Podczas gdy prawie wszystkie inne dzielnice polskie, 
a także Poznańskie o własnych siłach zdołało się uwolnić 
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z nicnieckiej niewoli, Pomorze musiało czekać, aż dopiero 
traktat wersalsxi zdjął z rąk Pomorzan kajdany niewoli, 
Czyniono Pomorzanom nawet z poważnych stron zarzaty z te- 

go powodu, Czy jedna takie zu rzaty były usprawiedliwione? 

Gzy moze Pomorzanie male j goraco byli owładnięci prać 

nienien i żądzą volności ? Czy tu duch patriotyczny był 

nny silny niż u naszych rodaków innych części Polski ? 

blbo czy może Pomorzanom brak było takiej samej odwagi, 

jaka cechowaza resztę Polski ? Nic z tego nie odnosi się 

do Pomorzan, Ci, którzy chcieliby nan czynić jakiekolwiek 

2 tego. powodu zarzuty, zgoła nie biora pod uwagę położč= 

nia, w jakim znajdowało six Fonorze, One bowiem było zgo- 

łe odnienne od położenia innych ziemi Folsii. Pomorze 

bowiem otoczone było prawie ze wszystkich stron niemczyz= 

ng,od wschodu do zachodu, od północy, a tylko dość waski 

pasex na południu łączył Pomorze z dalszę Polska.Na domiar 

cały Łańcuch albo już prawie zniemezonych miust jek Geaisk, 
Elblag, albo znacznie podniemczałych, jak Tczew,Grudziądz 

i Tom; nad Wisłę, 2 których niektóre z nich były silnymi | 
fortecani, a we wszystkich znajdowały się silne załogi | 
niemieckie, stanowił ogromną trucnogé w ro zpostarciu się 
vowstenias Ale ludność polska była dobrze zorganizowana 

Go porwania za bros, czekając tylko na hasło i możliwości 

do zbrojnego wystąpienia. Lodać „eszcze należy i tę oko | 
lieznosc, Ze na tykach Pomorza, na bitwie, Lotwie,ustonii | 
znachocziły się jeszcze milionowe amgie niemieckie ,ktorych 
powrót prowadził przez Pomorze. To wojsko trzeba by było 
wpierw rozbrció, nim by sic im pozwoliło na przemarsz 
przez Pomorze. To wszystko razem wziąwszy pod rozwagę, 

nie wolno nie opatrznie czynić ladności ponorutiej za- 
rzutu z tego powodu ; że wobec tak wyjątkowego położenia 
Pomorze ludność polska na chybił trafił nie zerwała Się 

do powstania, Ale ludność ta byłe zorganizowana i dobrze 
przygotowana do niego, czekając tylko ne stosowną ku | 
temu sposobność, Jak na całym Pomorzu tak i w powiecie | 
chojnickim zaistniała pod egłdą Naczelnej Rady Ludowej 

w Foznaniu tajna organizacja wojskowa z słedzibą w Choj= 


nicach poc komenda 5zpręgi, a na Czersk komendantem był 
Xopicki, a na odcinku lesbadzxim i całej oxolicy siedzi- 
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ba była w piebanii, Brat mój Anastazy, miał w owym ręku 
Bprawy wojskowe, a ja dawałem mój «utorytete Do :omocy 
mieliśmy młodych żuchów z Legbzda i okolicy, dzielnych 

i rachliyych młodzie::ców. Nazywaliémy ich udjutantami, 
których Głównym zadaniem było utrzymywanie kontaktu z po- 
szeżególnyni miejscowośoiani., Celem tej tajnej organi- 
zacji było utrzymywanie ścisłej ewidencji nad tymi, któ- 
rzy są gotowi i zdolni stanąć do walki i nad zasobami 
posiadunej broni i utrzymywać stałe pogotowie wojennże 
Niecierpliwie czekała ludność pomorska na hasło do zbroj- 
nego zrywu. fu i tam dochodziło samormtnie do zbrojnych 
vorywów jak w Chełmży, w którym bohaterski udział wziął 
ks.frycza, późniejszy poópułkownik i kapelan w wojskus 
Hellera, a także w Czersku, żosteły one jednik ryehio 
zlikwidowane, Pomorzanie palili się do‘walki, czexali 
atoli, albo na wylaéowsmie wojsk Hallera albo na posu- 
nięcie się zbrojnych odeziałów poznańskich aż do foru- 
nis i Bydgoszczy. Wtedy dopiero miało wytueunąć zbrojne 
powstaniec ha Fonorzue Niestety,ani do jeénezo ani do 
drugieyo nie doszło. Tymezasem waieszała się w tę sprawę 
koaiitja i zakezata dulszego posuwsnia się frontu,zapew= 
niajec, że losy Pomorza będą sprawiedliwie rozstrzysnię- 
te. Front pozna/szi ne tej polstawie aautrzymał się przeć 
Byćzoszczę i Toruniem i tym Samym sprawa powstunis zostí- 4 
Z2 Odroczona. ¿isze "ocroezona", a nie zaniechana. Kiedy 
bowiem upadła naczicje na posuwanie się frontu pozna::sx1i e= 
go w gratqice ówczesne p Fomorza, nastzpnie z Rady Ludowej 
w Foznaniu wyszedł zew do stanis w poyotowiu czeke jęc na 
wyladowsnie wojsk generała Hallera w Gdańsku i zajęcia 
dla Polski Ggeńska, Yiaio się to stać hasłem do powszech- 
nego powstania, I Gdyby to było nastąpiło, ówczesne gra ‘ 
nice Pomorza byłyby inaczej wyglądały, niż te, które nam 
dał trartat wersalszi., Niestety i te nadzieja zawiodła, 


głównie 2 powodu nieprzyjaznego stanowi ska owe ze sne go 

meza stanu Angiii, lord George'a do Polski, Na skutek 

tego Fomorzenie czekać byli zmuszeni na rozstrzygnięcie 

ich losu na konferencji pokojowej we Versailles. | 


d o 
m WULE 
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forelny stan parafian po rewolucji nicniecideje 


zagrożona miodzieże 


Rewolucje niemiecka i w naszych stronach w Życiu 
moralnym wywołuła znaczne rozprzężenie i wykolejenie. 
Przede wszystkim nastąpił dotkliwy zastój w życiu gos- 
podarezyn. stało zarobkowanie, związane dotychczas z 
potrzebami wojennymi» Do ojczystych picleszy popowraca- 
ły tiumy zdemobilizowanych żołnierzy, Fo koszmarnych 
przeżyciach wojennych pragnęli oni nietyizo odpocząć; 
ale ponadto wynagrodzić sobie wojenne udręki i cierpie- 
nia rozrywkani i zabawami. wytworzył się istny szał zi 
bawowy, Jedne tascówka goniła óćrugą, a każda zakrapisna 
obficie ulkoholem., Stąd burdy i bajatyiii. Oc zywi.ście 
zabawy takie kosztowały sporo grosze, zarobić je ucze 
ciwą pracu nie było możliwości ku temu, trzeba je było 
w inny sposób zdobyć, a mianowicie w drodze kradzieży, 
grabieży, rabunków i napadów, którym ponadte sprzyjała 
osłona, jaką dają bory. Na pojedynkę strach byżo się 
dokądć wyruszyć, ludzie u siebie zabezpieczali sie, 
uzbrajajęc się; u wyruszajec w drcgę łączyli sig w 
gromadę, Lamalem sobie głowę jak temu zaradzić, a przem 
de wszystkim, jak uchronić młodzież przed zbrodniczjm 
rozpasaniem Sie i wykolejeniem. Napominanie i kurcenie 
z ambony nie wiele pomagało. 4 bólem wielkim musiałem 
na rezie bezrudnie patrzeć ma to, co sig dzieje, Fo 
ciężkiej chorcbie nie czulem Si; bowiem o tyle na 
siłach, by A¥A coś zaradezeup przedsięwziąć,aby tym 
niebezpieczeistwom zaradzić, przyszedłem do praekona- 
nia, że uwagę i dążenia i asjirucję młodzieży trzeba 
na inne sprawy, godziwe i pożyteczne skierować. Na 
samprzód założyłem Czytelnie LUdO WE y zachęcajęc mło 
dzież do czytaniu książek. Następnie utworzyiem kurs 
języka polskiego Cla młodzieży, ucząc ję pisowni, 
gramatyki, historii i literatury polskiej. Aby ją zur 
chuciéó go korzystania z tych łekcyj, obiccazem kursis- 
tom i kursistkom,iź postaram sie, że vo przyłączeniu 


Pomorza do Polski, otrzymają w niej vosady, co też 
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w przeważnej mierze nastąpiło, brak mi jednak było ste 
sore fo ku temu Iekalı. Po opróżnieniu # jerców obozu w 
Czersku, pozostał szereg pastych baraków, Po licznych 
wyjazdach de Czerska i wydatnim smaroweniu miarodajnych 
czynmixów;, udało mi Sis nibyć jeden z najlepszych bura- 
sów uraz- 2 arzędzeniem do ogrzewania 1 oŚnietlenia za 
psi Grosz — 200 marek, To ustawieniu go na sruncie koé- 
cielnym na solidny» funcamencie miałem przestronne salę 
parufising = 15 metrów czeroką i 30 metrón alusi. Dam 
kiej obszernej cali nie miał ani Ceersk ani tucholde 

ya barca zkadowsliówy scenę i garcerobge lo szo mi 
możność założenia towarzystwa iydoweee, tovacaysiwa 
młoczieży i utworzenia Kółka kmatorskie go. aby cac 
upast żyłce rozrywiowej młodzieży, mieliśmy obecnie 
możność urzcdzanis przedstawie, i godziwych Tabet. 
Fowieezinten sobie: “Niceh się młodzież bawię, ale pod 
moi Okiem i ne oczach swoich rodziców I bez alionolue" 
Posiaćaliómy tzż własną orkiestrę dęta, vyćwie zone 
przez pellingwelssiegose I przyznać mos.) że zabawy te 
miały dobre povoizenics Bawłono sie ochoczo 1 wesoło 
i bez alkohole à ileż to tergowanta sie ze nne i bła” 
gania było ze strony młoczieży o jsszcze dalszą god sie 
nę, & choćby i o pół godziny, a nawet i ćwierć gocziny, 
ziedy gózieć kawał po północy wzywałem do zkorczenia 
zabawy, Przybywali na nie nawet dość liczni goście z 
Czersk. Y ten sposób udało Się młodzież pruwie w zu= 
pełności uchronić od bezdroży, Ta salke oddała naszej 
sprawic w ogóle ulemale uszagi, służąc to zebra. 1 čo 
urzgdainia w niej kursew języku polszie me Guten sie 
też aż do drugiej wojny Światowej, podezes ktćrej, 
niestoty ,żosteła Anisze zonie 


Całakany stun duchowy. nasze ip nauczyelelstum, 


© ile o@i ludności pomorskiey odpornym był na zadacy 
gernanizecyjne zetorcy, a nawet nieliczni urzędnicy volucy 
innyeti katezorii oczywiscie niższych, bo uyhoze stanowiska 


¿da Foiazów były Zzumznięte, tramall się cote ćobrze „to 


nauczyci 21 Stwe gricctety, pod szglzidwa BUŁOGowy po haj 
wieitszed czyści ulegazo. de prawacji duQGuowej, Seujac sie 
narzęćżien Zuimanizacyjayn w Teku wroga i oddając sio i 
pod idńuyn względem na jew usługi, aż trudno było zroua= 
mieć,że zici polskich zodziców, w których domi istnia- 
20 stmosiora czysto polska, po kiler latał pobyca w 
Intornabach;preparandzi i setinarian nadozycizalszie 59 
stawali się ouymi zapatrywamiani, coglacani 1 mwet zug 
mową tema donowi a@inernie obcymi. Na tye pola te Niency 
najprwiy Gaczycić się mogli znacznymi suncesait. Cbraca= 
łem Się przecież w roznałtych niejscowości ci Homorza 
ale raedro gizie siotyiratem nasczycielsg GzZALĄCEZO po 

roluku, Natomiast dużo oddawało się na usługi wro 

szpiegując I demtacjonująęc zwłaszcza uaifży Polim:dw. 

DDr doo viadozyten tere na sobie, Ma waaures oldéwne. 

kozedzie tans gdzie opotreliémy, my Estoss2 rclecy, 
nauczycieli, utrzęmojących kontact s plctanią i wobec 

których mo liny, mówić otwereic i bez obawy © naszych 

sprewach i bolączkach, odnosiliśny sin do nick y 

szczególną syeimtig i sSEounitiewę Ale tacich byżo naio. 

Czóść z nich kryła si» starannie ve swoimi przekonaaiza” 

mł I in tych treb: było mieć wyroganiemic, RUSA ao 

uezyelele, których zacanśen w pojącia ich przełażonychę 

miało być germanizowmie mkodzieży polskicją pod sSzc%w- 

ln, znajdocałi sig obserwacją władzy py Smak 

Znaczna jednak część bez airupułów oddawała się na 

anmi pic tylko w kie ranięu nah al ne =p aan nin 
czyzny wóróc Czżatwy polskiej, eboswując przy tym exqsto- 

kroć brutalnie chłosty, ale jeszeze i ro za szzołą Ani 
tajac w rozmaitych organizacjach w kierunku azerzenia 

niensyany i wóród apołeczenyutwa, Mjukes kuzyna, który 
obrox sobie zawóć nmerycielski z teip powotn, Ze brak 

ma było Grockoy materialnych: no wyższe keztaicenitc.lo- 
respondowallimy ze sobą, © listech swoich gorrko siz 
2eld1 čo mniec, że z konicesności obrać masiar stan, 

w którym upruwiać bydzie zmuszony germanizację dzieci 
szkolnych, focie usposobienie trzymało go sin atoli 

tylko ak dłago, dopóki nie spuścił seminario name z= 

cielsiciepo. Jako już pauczycieł zmienił radyltalnic 1 
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gue noslacy 1 swoje postenowanie. A Elecy ma domiar to wy- 
bachu I wojny Światowej zostaż oficerem, od raza zamienił 
Sic na stuprocenteveso Pruseza, taz i'w gniewic rozsta= 


'liómy Sig ze sobą, uby sio już wiccej ze soba nie spotizać, 


U nojej parafii były 4 szkoły, © Binkej kierownikiem aut 
2y był jaż przezemnie wymienlony "geiholz, denannjant = 
w Rzepicznie Myszkowazi, Polak z pochodzenia, byt na asła- 
gack trenfzckhatza, bruzgie naaczycieljen Y Legbadzie był 


niejazi Gem... Fodawax si; za 100 procsñiemoa, utóry rzekomo 


and Główza nic rozumic po polsku. Raza peuwnecó żabrałe” to 


moje rowć zzą do Czerska. w Drodze poraszyłem SLIOWĘ NIACH 


nia religii w jozyku ojczystym. Gważtowałe mi oponował do- 
wodsse, 2e 2 takim Samym powoczeniem można ućzielać nauki 
religii i v nienieckim języku. Mióciliémy si; całą dmg. 
£ eo Sio pokrasulo po przyłączeniu romorza do Poluri 7 
otćż ten rzekomy pranieniee był volarien, władał języtżem 
polszim Cobrze, Sdyż był uczniem bistupiego Collegium 
Yrriannım w Pelplinie, gdzie nuke J,zyku polsicic:p była 
otesiazioras Nawet na skutek tej snajonatei Języka pol- 
akiecjo został nauczycielem w gimnazjum w Vabrzeinie. Ja 
kiego typa by} jećnax ten człowiecze, dowodem tero chocby 
ten Past, że podezas ozupucji stał się Velkadcatschem, 
yor svi się Niemcom i Cła togo rasen 2 Niemcami zylał 
do ich Veterlandu. Micjscowy kierownik sukozy bys tal 
podszyty wielisin strachem, że oćwiedzając mnie od czatu 
do czasu y plebanii stanowczo nie chciał rozmawiać po 
pola, Móvil nurzeezen kaszabskim, Kiedy zwróciłem Beso 
uwagę, Ze przecież nas w ezterech Ścienoch nikt nie siy= 
szy, Żastacdał Gin tym, Żeóełony mają uszy”, © Łostnach 
Mmerounizies Szkoły był nicejski Latzlkze,liemiec.vony miut 
Palko, Czieci wychowwaky Się po polaka - A choć było to 
jeszeze mioce małże: stv, już liczyło 4 Czieeji, Y tym 
doma ezałom Się najlepiej. Lateke był to człowiek bardzo 
rozsęćny i poescivy, Mona byte 2 Dio 6 wszystzim swovet~ 
nie rozmawiać, Nartanioxem ip przeto, Żeby pozostał tu, 
po przyłączeniu Pomorza ce Polski, mając na wzglęćzźe 
dobroć Żony i sympatycznych dzieci, wyrażał też chęć ku 
temas Regularnie uczęszczał na kuroa, które urządziłem 
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dla naacszycieli okolicy całej 4 pilnie sie przykaadał Go 
nauki jJęzyza poluci e-oko odejściu moim 2 Legbada dowie 
Jzłałem sig jednak, że wyprowaddził sis do Nicmles.öprü= 
«i2y to widocznie truiności w opanowania języku polski tyOe 
strętną wprost tigarg przedstawiał niejaki neaczycieł 
en 7 CZELSKIUM Rosice jego me wiadali nawet tak 
dalece jezysien niemieczim, Żeby 28 jego pomocą mogli się 
z nin pomozumieć, To tes każdorazowo, kiody go ojciec, 
a w szczególności natka, odwieczeli, musieli cię 2 sin 
aGaweé do ozczednie zaminiętego pokoju, aby go nirt mie 
poustachat, Ze 2 nimi rozmawia po polsku. lige przeca” 
dzało m to jedna, by pablicznie się cheitpic, Że w nin 
płynie cayuto niemieciha exo, którę wyga m piero owe) 
motigie Enzo tego. Kiedy na Konferencji we Versailles wae 
Żyły sią losy «ovorza; on skał na eżelo tyeh Nienców w 
Czersku, którzy słali do komisji sliauckiej w Gpaa telc= 
gramy protestacyjne przeciw przyznaniu loisco Fanorza, 
Choć byłem zdania, de w stosunku do nauczyciel stwa po= 
morukiegp należało stosować dużą miarz pobłażliwości; 
saya za to opaczenie 1 zdeprawowanie umysłów i dusz 
nmuczycieli odpowieczialnością przede wszystkim należg= 
zo obciążać przewrotny system geimanizacyjny; to Jednaz 
Go żywa byłem obarzony, kiedy później,będąc już na nowe j 
placówce, cowiedziadem sig, Że ów został już w niepolley- 
2ej Folsce kłerowiuisiom gziiożły, Murat w Gzerbiza, 
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Kiedy już losy Fonorzo na konitresie w Veroaiiles roz- 
strzytnęły się na korzyść Pousti 2 oprawa złączenia go 2 
Macierza była tylko kwesvig czasu, urządziła: dla nauczy” 
cieli całej okolicy kurs jesyia polatiego, be jesp zn 
jemość wóród nich ograniczała się przeważnie jedynie do 
tej gary ladewej, którą wyniećli z doma ro@siciclakie 0. 
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historii i literatury polskiej. Ya kurs ten zgłosiło sii 
sporo nauczycieli, slo i tacy, ztórzy vogóle nie znali 
jezyke polszie:p, co stanowiło nie małą tłudność w prze= 
proreazaniu je p muczanio. Później zrodziła gif u na 
uczycicii okre@i częrsziego myśl zużożeria towarzyctwa 
chrześcia skie p nauczyciełi pelixich. © tym celu moka» 
no zebranie konstytucyjne w Czersku, Ponieważ zdawali so 
bie Sprewo, Ze wokute tale niecostatecznyeh Znajomości 
języka poldziogo rady sobi» nie dudzę, zsprosili i mnie 
de pomocy, Fojechałen oczywiście, zóbienując ze sob: 
kierownika miłejacowej szkoly. Zwłaszcza tu jazda Go Czer 
dkh i a powrotów GSC gólnie wrypke mi cię U pavied, po= 
nieważ właśnie w tyn czosie zdarzały się liczne napady 
robaniowe na tej drodze, to też całą drag, Zwłeszcza w 
drocze vowtotnej pórno wieczorem, trzynaliśny w rece 
bro nabity gotowa. do wystrzału, alvowier właśnie w tym 
aniu znaleziono trupa nad jezioren fwiéno. Pr2ébieg ze= 
brenia semego przygnębisjęce no mnie wywarło wrażenie. 
fszal dez on obraz rezmiera spustoszenia i krzywdy, jake 7 
zdrożony system germanizucyjny wyrzędził nauczyeielst a 
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musiałem Im inpiero vyja£nié. W tou tej kulejącej dys= | 
kusj2 wyłoniła się krcestła; kogo przyjąć na czżonzasą CZy I 
tyLzo eamych Polaków, ezy też 1 Nienców, ktörzy cie o£ti ad” | 
eza za Polsky. Ja byłem za tym drugim postulaten.Chocziło i 
mi gkównie o teg pelavzxego, tak zaene;p człowieica 1 co. i 
brego pedagoga, którego chętnie zotrzynoz bym w Polsce. (N 
Aż ta ku memu, nie porndem zägivieniu, a wprost osłupie- 1 
niu powstaje ów renegat i bez zajętnięcia oświadcza: (h 
"oe poluzicap towarzystwa tylko + clucy nniećeć jovinny'e id 
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ce choisłam w tych słowach wyresié, bo zmieszał się,Za- 


miduz 1 już więcej potezas zebrania Głosu nic zabrał. äpe- 
dagowania protokołu 2 zebrania muctates oczywiście ja 
również GokOnaAĆŁ 

Abby Go przejęciu Fomopea pegea władze polakie caży 
aparat administracyjny nie został unicruenonieny s pro- 
sizorycena Kada Jęwiatowa w Chojnicack wybraża Śonicje, 
które siady dozonaé wyboru kandydatów na postczesólne ple- 
eóuli, nie powołano do Komisji Oówiawowcj, w sted któe 
rej prócz male wezedł zs.prob.bzydzik z Biola 3 wielce 
zuałużony obywatel w Gzerusu, drogierzysta Ogyroweii» 
liaszym sadonien było wyenaczenic nmczycieli ne nosze ze” 
gólnc placówzi erkody podsbowowe Je Lo ted komisji winni 
się byli zøgkoozać wszyscy reflektanci na odnośne stano” 
viuia., hadnt przytym kuiacei stylistyczne 1 gramatyczae 
wychodziły no jaw w tych agłoczeciaci! i życiorysach jak 
Ape kiedy był uroczony, kiedy wyszedł zamaniż,albo był 
zamedaj, Kledy był chodzony do Szkoły” 1 ted. Mino voz yote 
zo znaczna więkazość a nick później v nicepoclegzej juz 
Polsce pilnie sie prayyadeiia ĉo wyrównania owyeh ra- 
Bscych brazów językowych 1 przejrzuwazy čachowo stała 
sie czynnikiem dodatnim w Życiu szkolym, a tym nielicznyne 
ktéwzy mimo teroru ze strony wroga ża ezasów aaborczyc:: 
vytrwałi przy polskości, słucznie w nagrodę dostały się 
utanowicza inspektorów szkolnych. Fonieważ Jednak po 
ocejéciu zo szuolnietwa dużo nauczycieli Siencéw, ist6- 
rych sprowadzono zwłaszcza po strajku eakolnym w znacz 
noj liczbie ze aachndu tudotad, zabrakło wyltwalifikowe- 
aya: sig nauczycięlskich, ne wakujące placórki powoływa= 
no itf DOROGI ue, który unodliriono nastemmic dalsze 
douóztałcenie sig tuk, 15 braki te u dose krótkim cracio 
Gi: wyrównały o 


sepia nieoczokiyane uznanie ze strony plenieckic— 
no Laondrata, 
Licząc sie 2 tym, że Fonorze preypadaie Polaco, mal 
parafianie odmawiali piucenta dalszyeh podatzówe "ienten 
płacić rodatltów nie będziemy", tak sobie poutanowlil. 
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Aragiej strony coviedzialom się 2 Chojnic,ze Grenzschutz 
wyszeé postenovid ezapedycj Karni, ktlra jrzymaisuowe miału 
Sciägnüc zelsęujący roste, Nisdy zmuicało no to uwagę 
nich paratian, oświadczali mi jeden po dragim rezolutnie: 

jegomoćć ! jibek tylko przyjadą 1 My też «my bro. Sen 
ómiemy al» umieli bronić". „cakolulsk 2 jetty strony ten 
axcheaty ton w stosuniu do Niencéw ml inpdncewor, to jedne 
upór ten wyGawai ai Si; nie bardzo fortannyne - lata nic- 
miecha azybko sig dewaluonała, pieniądz coraz bardzie | 
taniaZ, nie te więc tradno bio podatek ten zapłaciće 

A przy przymusowym felagania go przez taka zzraję Jak 
üreszuchnön, mogło łatwo dojść do puattu,hawet rozlewa 
-rwi. h prigi, rozumoważem, przecież i po odzyskaniu 
aiopoflegkości naszej i tuk boduie trzeba płacić pocatizi, 
a oćmawiónie go ras może 2 nu rreuyszłość Gziałać čemera- 
livacjeco. "iecydowałon si) więc ocobiście dad sis do 
lanérots y Chojuicack, by 30 nntłonić Co otstiglería ad 
zmzymasowego ściągnięcia podatku prze z Gyenzuel. itr p guze 
pantagae ma, że parafianie dobrowolnie uiszezę podatel 
zaległy, rozłożony m raty, Y tej sposolacíci prasmüten 
jeaucze skorzystać, by równocześnie zaradzić jeszcze ine 
nej bolęczce, 2 mlanwwicie napador rubumiowym ha naszym 
teréci®, które nino wszystkc Jeszeze nic usctasały, A były 
one nietezydeczniejsze dla naszych lućzi od tych, które 
urrardał Gnnci xi. Bo Grpociiaki umuidraż awe nmajtzdy 
tylko nu niemieckie siećziby, a te skierowane były na 
wRusnyeh rodaków. Pragnsten więc prey tej sposobności 
ugyairaé y landraturze bon celem ubuornzeria straży Ludo- 
wej, Jakie byłe nazwisko owe m lanirota, nie panietame 
Mio siem też,czy to byt sum lanärnt, Czy może tylko ¿eye 
zustepen. E kaddym ranie byt to oficer, który wréciz z 
frontu. Widaé byżo u niego zupełne fizyczne wyczerpańże 
i robił vrażenie poważnie cinrego au serce, Przyjął mnie 
prz ecznie» Przedstawiłem mi jedan i CTU Sprawę „na 
rtóre otrzymałeńn ol niego odpowied: „wtóre mnie naprawie 
wprawiła Y zamienie, bo takicj jeszcze nigdy z ust dad 
nego Hienca nie otrzymałem: "Jak o inriyeh koiężach „tax 
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NOŚĆ Jiu mis. lukowmski w Log (nesval gesoc æ dwuck 
innyeh, itóryca nagwisik jus nie pomietam/. Ja, ciasası 
da eż szanuję otwartych wrogów, nie lubie i nie cierpie 
GNIADUWIKONYCHa agedsun sie pRrActo na prorozycjo kaiędza 
co Go podali 4 co co wydania bronie Y dowód mego zautae 
niu Go koliędz: code pozwolenie na bro i dejo polecenie 
wytenia 2 magazym 10 karabinów wcjskcwyci. uraz z umie 
nicjós Gla mającej wir wiworsyc w parefii legbydzidej 
straży ludaveje Keiudz vie będzie póg? prmekcgaćsże w 
cażym powicelie nikt takiesp pozvolenia nie uzyska, Jest 
to specjalne uzasnic ¿de keiedsa jako naszego james, 
obtuerteso, A przeto uczeżwego rom. Frzybywczy do Coma, 
zaopatrzony w pozwolenie pismienne na wydanle broni i 
ubvorzenie otraży ludowej, natyehmisst nastąpnogo nia 
vysa cen mego brea 4 dwuch naszych mzodych adjutantów 
EO odbiór obiecaacj broni, Przywiezieniu broni tej bowi- 
rzyszyły rozmaite niesamowite ge utrony umadazacziutza wy- 
czyny Ledwo wyszli ze pk notycimínel napadł Ad 
ich tenías Nie chciało mu sio w gżowie pomieścić,żeby 
Polakom nożna byżo vycać broń, Nie uwierzyli Płama,2d 
dopiero; way osobiscie sio preeronuli a leandrstc ta FOGG 
wajec się dalej drugi raz otoczeni zostall przez incio” 
schatzów i znów tu sama koca, Kledy wreszcie doderíl. de 
dvorca i usiechi w poczekalni azekając ne rociasuidoci 
nie mu doniesienie kogoé z kołejarzy czy pasażerów do 
urengschutzas że jolacy maja bron, zajechała Gaza paczza 
ich g maszynórzani. i Gopiexo po natrętnych indagucjuch 
i Zzuróceiiu się do landrata, odjechali 2 powrotcna "tedy 
Gopiero nasi ludaie wsiedli bez przeszkody Go zociajsa 

i dotarli do domu. ilatychmiaat utworzylióny z neseych 
chiopakos zuchów straż lud ową w liczbieły 10 ehżozeł 
zaoj,atrzonych w opuaii nu ramienia i nardzey tas 
Ludowa = Volsswehr", iitórzy na pigonion po 5 chłopa 
patrolowiii co noca Pomicszezenie jej było w plebanii, 
Fo utworzeniu tej straży jeszcze jeden tylio zaszedł 
vrpadek zamierzone onego napadu na Jakó zagrodę w bliaciej 
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Gyeri. Siecy jelnak na wszczęty alum nel wartownicy PO” 
biegli ne ponoc i bandy ros peósidi na cztery wiatry ;bat= 
dytyzm na terenie noszej puparii ustat © zupeł:ości, J2ys~ 
kanie broni chronilo też plebanię precd przeszukawenien 
jej za PE przez Gramzecnuta. O ile Się zjawiai, polsu= 
mien im pismo lencrata poc nos i oceroczildi jaz nisc- 
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Niebowen zmwożałem Go masse); sali perafialucej soich 
perfian i wytłumaczyłem im, że lepicj = R jezeli za” 
płacą pod ves, nis afyos koróe Grenzsciotzu zwalik Sie na 
macs} parafię i Emłtem zo sackol 1 Sei Hal, Wezyscy uznali 
gene moje wywody i wyrazili swoja Zgpiga ere 
się arre 2 tax pomyśliuczo załatwienia jednej i drugiej 
speawj, aż napar zaszoczony zósicję wprost nieprawdorodob= 
ną i ¿le mnie niezrozumiałą wiaconością, o weiekiyr wprost 
shuntowanlu plo nrseciw mnie ze Pircuay TE » poborcy 
podetkoweso i przygodnego zakrystians, Gozo» moin nie 
chciażen wprost dowierzać, kiedy przychodzili do mnie paw 
rafianie 2 siećści4, Ze Ge jexby się wóciekł,Że je się 
nieszem do jego spraw, że ściąganie podatwów to nie księcza, 
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jego oprise I że koniecznie za wyrząć soni; ma enlerage 
mio ny miejscu zastrzeli, skoro mic tylke sete. Fo- 
osytkowo nic mogien absolutnie comyśleć się, co być mogło 
przyczyną tej je” "useisilisay" e Powoli dopiero joczelo 
ni s głowie ńwitać, To on był widocznie giópnyw serawce 
tego, że ściągniętych podztków ale odsyłać i 
PORRO opodotnie te zaległości. Mie chciażem jednak tej 
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nieczicj 9 vjabardziej, SE Goruwa Uger miegżośńci od rażą 
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jest prowią, Co mi lufie opowisdiaja o Jeo meraerouye;:. 
zamiarach wiwlesen mej osoby, A kiedy uporpeywie pile ziz 
wyrsuciier go 28 RT actywając to in, 26 Ala u 
dyty nie me miejscu ani w zekrystii al priy over. FO 
KLIKU miesiggach có. ka jego wychońkiża Bh mei. Miele DADA 
peeyesin zamówić Ślube Fo załatwisnia Sprawy nargee sony 
2 wielke nicómiadoécia e mios "uy byley tak barise 
oragny li, żegy jegomość zaszczycić raczyż nasze gody swe 
obecnościy, ale jecomość pewno po tye bruydisiu postepira 


mego teścia, nis bądzie chciał wejść do jego comu 
"A właśnis, Ge pójdę, oćrowiećcziermya No i peszeczewe 
Kiedy przestapizen próg weselue go dew, Ów mój "ünler- 
jaz dazisczes N JET 
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Povargo aniu sajézdaa na rodućnze powówea o plo” 
banii wchoćzą away gi m. i mili aoéeie, 2 mismomicie 
ks, oreagel,pinboszez u Ciersea, mój kolega kursewy 2 30 
winarium Duekovie Z0;Tażem ze mną Święcony i da.odyja, 
również kolera oukolny, Y dowi rozmowy wylkczażo 21) yio 
nrsytyli do mnie w pewnym zamiarze, a mienowicze w sprz 
wie uamtejszecn Banku Ldcowego+ pisali mi niesamowite 
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ten nie ałuży intereson opa czionećw, a intereson 
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miał by następi-ć no najbliższym walnym zebraniu panini. 
Drugim kandydatem miał być właśnie ów pelstrovsci, nasz 
gerdeczny przyjaciel i ogélnie pomaseny ebywetel Czerses, 
Irzeciesp Knndyasta jaz nie paniętune keda nadzorcza SK? 
dała Się 2 9 członków, 2 której co rok ustęrowało 3 czło 
zówe © miejsce tych 3 ustepujących mieliśmy właśnie wejść 
do rody nadzorczej, Y zarządzie banku było 2 szyazrów; 
niejaki A.eskupice Cławatnie i Z, Już to nie byłe w po- 
rządku I sprzsczne ze statutem banku, Foza tym umieli 
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fo też chcąc nie chege wyruziłen na wybór anja agd 
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cosiedses, AŻ naraz waLa Ć ¿ wprost sensucyjau, 


ale zurazem i boiesos i wider payre A mianowicie w 
obozie jeuicckim było sporo oficerów, a wśród nich 1 led 
karzy wojskowyci. Folaköw z urmii rosyjszieje ronieważ w 
obozie pezował głóc, utworzył się Kor pivo ni “her: go 
czele GvanĘ Ł ae» TIC ES o ¿e strony 
ziemian pomorskich piyagiy do tego xomiteta nojne ofiary 
i Po tiiveción, wędlin, enieba, warkyii, LOOGELU5 
re xomitet był powinien Costercuad giodujacian jeucon 

zodakor, vo wybuciiu rewolucji w uiemczaci, PE: ofice- 
rotile pewycues zili 2 ovozas AS - y fort Sylen ezg 
tycu ciisr úochoczida do wiaściwych rex i vo nacomiar be 
nujeniej wartośeiowe, jax warzywa i a navomiast Le 
„najbarćzicej warwościowe jak taosca (liny u praemase 
nej czgóci garini et uapodZieWAŁY + ay o ty gructny- 
la po calym Czersku 2 powour egos 26 prekurater w Fozma— 
niu aa podstawie JonieBiei ze strony zwodiiżonyci i bec- 
cych w amii polskiej, oficerów vniósźz w tej ozrzwie 
skargę Go Sądu, Aukrawato to na włCHii sbancal, Fyuna- 
ezona gostako w sądzie poznudkim rozprawa korna. przeci 
pezebywajycemu tam Be Tymczasem avoli oszarżony a przed 
dzieć rożprawy egdowej nade Hire zaa uć dels ITA 
ni slutek czego dochodsenle UWELAŻO GOLO eTO bys tel 
pruwiopodobnie istotny powód ucieczki Lado Posnanlig Gf 


é moim przeprowadzeniem sig do Rowego Miastu przestałem h, 


być czżonkiem Rady Nadzorczej, ale nie pedestezem być 
cuzonsiem bani» Powinienem byż Kół sig wymellować u 
tego całonizowstwa, ale o Lom mapeżnie zupomnläastne 

io zaniećbanio dużo aie pórniej kosztomato. Zicdy bo- 
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tiem po mim 1950 i w Polsce nasytapila wielita depresja 
gnorocarcza, niektore nesze Biniki ludowe sie zachwialy, 


mi, i Bonk w Cuerukus iby Baku nis dopuścić do całkovi- 


toj upaczońci, wale sebranie uchwaliło roczne dogt 7; 
ezonkéw aż do uguniceia powstałego nu skuteir odpadłych 
hipotek deficyba, “ ten sposób i mnie, wtóry nie miał 
6opravcy najauniejsze:o interosu należenia do tego bantu, 
epotkuż ten los, że musiałem miro mych cieżkie: warunków 
materialnych uiszczać przez szereg lat co rok wyznaczone 
kuote na rzecz tej zachażantj inutytućji bankowej. To 
cio Conrady nazyva "wieć pecha", 


Sracis Gnaginsey aa witowni. 
«ponbontcanay Sumorcatag ruchayiku y DETK, 


orisując to ws2ystko, co w owych niespoxojnych,pra- 
beomowyci czasach uznaważch za godne men pamicel, 
pomijałem aż dotąd umyślnie głośne na évezcs romantyczno 
awunturiicuo wyczyny i harce, uprawiane przez braci Gna- 
elfszich z urenzschutzen, a ztórych większość rozgrywała 
sig na termiin parsfii loGdbączziej, a tr dla te(p,że 
pragngzes im poświicić osobny rozdział, Pprawésie doznały 


an: już swego opisonia I wydnnie nawet druziem, e to ziki 


tesa, SC 1924 pewnego, deszcze kilia lat przed wybuchem 
IX wojny świktowej, odwiedził mnie Ówczesny reduktor 
Dsiennika być zoszżego” Sobocis aki. Przy tej sposobności 
opowiedzisica mu coć niecoś z tych niesunowityeh przycGód 
A wyczynów Gnoci.akich, Zainteresovado go to tuk żywo,że 
poczynione wówczas notatki jeszcze poszerzył zasiewnicelen 
blisozych szczegożćw tu na miejscu I wydał broszur: pete 
"amicić Horéw Tucholskich", « której opisał zgodnie z 
rzeczywistości: zebrane fatty. iiitstety, po wejnis już 
nimizie broszury tej odnaleść nie mogłem, iiedaktor sobo- 
ciscxi atoli nic osraniczył sin jedynie do opisania rze 
czywiste;n Stanu rzeczy, ale popuselz ogle swej bujne 
fantazji 1 mopisad całą powieść na tim tle, która w od 
cinirach druzorana była u "izienniim Byésocicinm"”, a RUT 
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prasekcyal Arlukgyicz w Chojalesch. T powindel taj) we | 
niósł on Augusta ünncilıkiegn Go roli bohatera narolowsgp | 
ronorza i praypisa1 mu zasłagę praygotouyvanis zbzo jnej | 
akcji powstanese) na Fomoszu, die mi to nic uapólnego 
z rzeczywiatością, Akeja paaciiskich miała character 
jedynie lozalny, była na waasną rex prowadzona party” 
gantro przeciu Grenzzclwtzowi i ograniczaża sig do pod= 
josdowych utercgek 5 niw,Grenzschątzem, który znów ze 
aye} strony odpłacaż się odw towym żacaczanieom Sle na 
nich. Prey znać jeduak trzeba, de prey Gyeh zbro jityci 
znaj małach úunacióúsey, ZWŁASZCZA najavarssy a nich, August, 
wykzzali Gažo brawury, niepogpolitej odwayi,gaprytu i 
przytomości anysía i dia tem warto w właćcinym jeúnez 
świetie, ich wyczyny upamiętnić Vtynburcziej, że nie były | 
one pozbawione i pewnych motywów i pobudek putrictjcznycie | 
vánocioden tylio jeszeze nadmieniur, że ra&eswony redustoxr 
Sobociiski oo śrigiej wojnie światowej zumierzkk? jeszcze 
na tie tyeh wydarze powieść ty opisad w wi magnolie BO: 
miarach, dwaitomowę, Frzeszkodziła dema jecnak pracówczów= 
na jero Śmierć, uU"”szcze ruz utoli poczre; +s- ARCJA 
Gnueińczich nie miołe żadnego miga © wŁościuwyn,ogólnyu 
zuchów powstialezjm na Vomorsis 

Daras w pierwszych ćniuch po wybuchu rewolucji okelie: 
NASZA vstruiónigta została wiaiomością o chydnyr momizie, 
dozonanym na naucaycicluf szkesy jowszechme] v CORE Die 
wiakiem Thiel. Thiel był katolikien encenef/5os0u ubyt= 
ade) swej gorlivosci wpajaaiia języka nicniecziego iziui- 
whe szkolnej, prey czym nie Żałował on cziecion doticiiwych 
kar cielcznyci, był on tam u tamtejszej ludzesci nienawi- 
duody, Chodby jelnuk nawet mor. ten Cokonuny zosvai w Od" 
vecie za kutowauiu dzieci polasach, łudnotć mic jscova, 
morulnie zdrowa, 2 równym obarzenion byłaby go potępika, 
¿do w tym wypadzu ebrounia ta miełu charukter gayeste 
DUCUIKOWY » u os Thiel, je: byłe Wisdiewo, posbecuz 
sporo złota i innych walut, jak równieź duże zapasy 
Żywności i Spiryuozót, co wszystko padło pastwę zbrod- 
niarzy. Opisi: publiczne odrasu posgdziza jako sprawców 
braci unachiokich, których w dojrzażym mazu Już było 
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treci, calumny był jesztze wyrostkiem, Nadotarsay = nich 
mioł inde Saget, Arugi Folecłn:, dalocyc wach imions 
nie m. of znane, Czy to recadzaaic “ci: o ten nos Lyżo 


elugen?,, trating osqczids tych ni ( sntycl DAGAA? 
zornjaych 2 Grenzschobzem couch nłoGózyci brucl sostsie 
gebiti;ch, przy życiu vozostaż tiiko Gen hajotar ży aj iote 


ro objęcia zrzos vazo roleide Pocares nested on o Ge Zum 
aremztoweny 1 wezenete vrčki Misma @eehearonia,dak si 
jećnażz eomitózi=łer, ne rczprawie pereg dla beara towo- 
dów zoctyał on neniniony, © te) Yosceresin Slowed nomie n. 
jaw, Se Josbarezyl on wojsku polskiemu opere złota, broni 
4 amnicji. Te SOLI go 7 iySienis 031802 w Saya, 
gózsie miaż Lower i prócz tego trudnik sig polredaletoe» 
w tronsukkjoch pieruchomoect mi, Fo virmeczenia iilenców w 
Gragiej woguie śoistowej do Gayni został 1 on przez nich 
zamomowuny. Y kaédy> beds razie ten nord rabunkowy w 
Burczen uówezac szkoćziź im wielce w opinii publicznej 
1 eprawiż, Że ladzie się der bali i uniksli, Cunciimy 
sprowadzili się v okolicę Czeraim, do micjcconości Stoe 
aćżei roc Kureres z Festfalii, Ci treej starsi synowie 
byli zezerterami z armii nienisokiej, “ic już prey ko ca 
1ójny. Najstarszy August ponadto aż do polto ju ;zawarte Jo 
mięczy Niemcami a Bolszewikami w Brześciu był jeacen v 
fosji, Gizie się przejął komunizmem, Jokes cezerterzy wie 
stell sie ukrywać ad do wyeuelu zowolacji w Nlemezeen, 
poeŁy" JUŻ sogli żuwnie vwystęroweć, Pred Gnaci azimi 
w ozoliczazei Lorsch ukrywał się nicjaca Kleinschrict, 
również dezerter. ¿001 on Bin postrucien głównie iwni- 
czych, Gtizey tyli Kenommi, onie wiscujących tauej cze 
rejonye ho wich arsqucosr AlożnociniEG prawdziwe polowa 
ws, CO mus mád:ocidy uŁaCoOnoŚCi o GpRZĘTALĘCII 
kyórawoź z niche Sieczonen Außen 2 nich nie Guiutby 
mychyjić głowy poza me} Can mienkalny. Foniewż przer: 
aruższy Ozas byi on nuieuchwytnyn mimo frzemyćlnych za~ 
Sudzez na niego urządzanzch, a civ jocowed ludności po- 
capaáy Się już tuofzyć o nim legendy, że moze się stawać 
nievwiesiainyn, przemieniać sl; w avierz ta Llib ptari 
i ty” rocobne głupacewita, A kiedy wreszcie udało si; 


Niumcon 99 Spraetnad,sprzez dłaższy czas lueność ta nie 


bracia Gnaclasey pol woduę Hag esiP Leese gr b Migi Gd ys Gee 
Niebdawer L ja misiem alo 2 nini przy panie cotioned. 

Ha éwigto Trzeci; KrCli 7.1919 UYZNAG zens byau odpra- 
wa celogatón Gate, szej organizacji wiskowei rejona cacre 

arieyo w Gzerscu, Sole povosen pojew ot nój brat ores 

 azterech Gdy vigelu aBSZYCH  odjuGuntów » fo połaóniu oc= 
Dywazen cOdyag po wloseo. Olkużo gnésef Jus naa viccsoren 
opovilacsio ml ludsic hiobow: rzeczy o Ogeroizą, bu wytach | 
36 tam powotanie, że re mieńcie jest atrzeliunina, Ze SĄ | 


ehciała tema dawać wiary. Fo nim na widowni axazali alg 


ueuiGi i rula SG wyLOwy GAG De ONUDI re TAU IT 

kami, tak iż tvaáno sis z masia wydostać, Gy te opowla- 
dania chuotyczne, z któryci. trudno byáo sable poczynić l 
wychraśerie, b 00 “ae wie pous2o. Lo MOL TA] om 
gunizacja preecioa żaden zbrojny wybach nie byż projek- 
towańny. Nast ludzie wszak pojeciali bez broni, OGaragé 
mole jedna wielii niepoxćja Są tam przecież nasi ladzie, 
wóród nici i mój brat, moja fumanka 1 konio. sutrasoya- 
ny koledajg dalej, ale rychie koiczą, © wod2.3 jestem 
już w domae Czekam na ich przyjazd, "iecze sig SÓŻżWAOW 
godzina ¿a goúziage Już daleko po pólmocy, a ich nie 

más Lojiero coć koło godz, 2 m nocy nadjechai, Czryżnymi l 
drogami wydogtoli cię 2 Caeraku i polayal drogmi noren | 
Goterli do domu. Grunt, Że są i aą call. “onde tylto i 
OZŻOBY Di icon sale 2000 pruo Tpsbajace Serge 
sie, Aporiedają, jak doszło do re2ruendwe A mia: 
wić ul6u noprzypiźnała blo na piersiach orBelel Tolirise 
To airytowało Ürenzuch rim. Lo zomodcycej) úl pra iní- 
ciożen nłoazieży solskiej irzybyłi gromnecimbaoneg L ai 
czeli zrywać orzełki, Zaraz picrrary & ALAWSOWFNYCH 
aderzy2 napastniezogo greozechatzoves tak stlnie u twerz, 
Se tenga oie wyurécil i podá na ziemi. © oluecie na to 
areazsenatz obstawi2 cały plac praca itożQŁożem maszynów= 
sani kerabinowyule (i odpowiedzi na to począźż; padać na 
nich pojedyncze z okisi strvzazy. Sastraclony został jukis 
haugtyann i lejtant, Jadący aa koniach, Dosszo do árleze j 
str w laniny. Fomieważ as te roczaju odruch nikt c 20l- 
gkiej strony nie byk pray otowany,iiiency o,Sabecznie Opa- 
nowali sybiację A w odwecie pobrali saktadnizéw Z pośróć 


Obyvateli missta, między niai i Gre Odyjy,Ostrowuwiego 
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i tmmeciego teduh Gnsciiekich. Delegaci tajnej organizacji 
wojokowej « tcj muciawee näsiazu ais brali, gey2 alu nytt 
na niz przygotowani i beż nie aisli bronzi praj tobite 


bracie Enaciómey orpopigoj: ate, na Cz raka 


Sastepnege Onia Gole 7estycrnia — byżu wo akumzinic 
pora obiadowa, oknem zauważyliśmy Da sżoóije dwuch kennych, 
na picknyeh rosłyci Iua Cie Y oficgrGzici mini ach, ate 
bez ozuak, JGiollifmy, de pogadę, gobie dałsj; a tymczasem 
szręGili cri na nuse zoówczre, Praynusac zaliówy; że to 
jemey 2 że ¡eesjadú ach bbo d digita z wizorajstyni 
gagiciosi w Cuersicas Poprosizen brata, zeby wyozedií 1 ze- 
puil, co sobit Were Crüe a brut i oświadcza, Ze chcą ko- | 
niecunie 22 wig rozmawiać i dodaje, Że to pewno nie Binney, 
bo mówią go polsku. ¿roca ich do pokoju Pra odstcwiają nie | 


jaso Snaciiscy - starczy jake Augast, młoczzy Bolesław | 


dałem jeenck tego po sobie poznać, Cbjąłem en tylko 


dazyżczo pais zamroziło po tyn, co © nich EłyczałGwe sie | 
vzrcziem» Ubydwaj uzbrojeni byli po feby. Jećcz 2 ćrugł | 
| 
| 


prepoto ri gurocziri mesenyinie źwłaszcza ten ułoćczy to \ 
prawdziwy Adonis. Ciemny ETUCzYy WHOS, OFLL Led, COIS ERLA- | 
des E jeliczki £&wieie,mmmiene, rysy twarzy resilurne, drugi u 
starszy też również postać uroćziwa, ©loć nieco Jal przy | 


ach“ 


eye Pytarie ¿okis jest ich życzenie, Proszę puna KaiĘCZUg 


taz mnie uyt 111449 Cun wa Hi A sat Zu s ¿id a ¿es chyba 
= ` .% 4 “ 3 | 
Whe y CO Ki, wezoTuj ototo w Lrsraiu”. "ileż mur, wien, | 


oG powiada! Y: 9 WOLY. qa to dust Lie Lem GG vyal Way] dci . | 


| 
eJeżeli pum usigas, MOWI ale) waciin, ZGLEŻCZYŁU, ES” | 
tracejac u Hhemlecie, — to my ioWwiowJ; pocotmy | 
proysali. Nieqey cost di Aru, poatecntowali  sateieanintw, 
wówód nich i nasze brata L zin wie, co Z ajni zrobili. 
uy cheemy oćwić im Gueréz i sakiadhixév uwolnić". "No dot~ 
rze, poriacaz, ale dla ezeko Z tym 26 mie przychodzicżie?" 
20, vo pen ©iąóz jest ta zaany jalo patriote gołuzi, | | 
pan ¿sis da ma stanąć na czele całej nmisżej wyprawy. buy | 
wezyscy nasi ladzie pójdą razem 2 nami,” ¿ada perspei“ | 
| 


tywa 1 pomyślcłem sobis, Gnaciisey powszechnic uznawani 
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jazo sprawcy mordu i ja jako ksiądz de spółwi z nami mam | 
pójść de sztareau pa Czersk | "Puso, tives: in, Czyń | 
cio sią dobrze nad tym zustenowiii, on odemnie jako kulc- | 
dzo żądacie ? Sprawa może sic udać, Lo vienoy notrecili 


gtowy, ale choćby się nawet duużo To, yoseda ule Lussy | 
cole Pomorze, trucao będzie ven jeden wyżon atrzynać, 

a node Sip ců razu mie udać, jeżeli Gi, nie ala użuwećw 
zaskoczyć, w tokim ramie wy pójdziecie w des i woziecie 
si, ukrywać, a ja Jaro cuss ter» parafii Says Pos 
opuścić całą partio i pójsć rugen y Momi ? ~. “LO LEA 
odporiedniezż mo to ten aterdwy, pan ksi 05 Me mom 
opuścić parelii i pójść mzen 2 nami, ale czy ksiądz jest 
zu tym, żebytmy itencew wypeazili SUK. 5 MO, A 
ge cats duszą pragne, śoby tych cięmiężców si, pozbzé, 

a nie tylke Jas ale i caża ludmodé natza byżaby uszezęż= 
lixtonn fff uwolnienie"jej z pod jarzma pruaiclo pp”. 
Pożczaii wnie i wyszli, Hatychndaot sabruli się do 200- 
Ływania pospolitego rıszenia nu Czersk, nu Eponsecióltde. 
objeżdżali konno całą oxolicoy Wa; zając nasanyazóć do 
atawienia na wiec do Legbcda. Zelrała sig cuna Inäzl, 
Uwage Gnaeifskiego zwróciła poczta, śumierzał pozrywać 
erity tslefonieznes Powstrzymano gp of tego tym, Ze na 
poczcie jest nasz człowiek., óvezos zwróciź sie do e= | 
brnjeh Z złomiennym przemówienier, “Chez być cle vas 

dm sia iośeluczziem, chee was deciaid od Himećz.3yl L= 

my A wuczego kiigizo, Fasz koiąlz gust rozim £ Beads | 
choc nie mozo opaścić parefii, ale nm biommsiavi. Jej- 
dlerw masiny zdobyć Czercz, Fojatrue eitessren nisch cig 

_ wszyscy zbiore na polance nat ¿ezioren Sei dno Uinta 
museyay na Crer. Kto poriada bie palną, nicch je za= 
bierze ze Soba, a kto nic wa, nisch weźmie Ze sobą KOJ; 
cexy, widzy, sleklery. Ale wszyscy pójńć mugg I Kto nic 
pójczie <ibo apit zdradzi, będzie isial ". Fótym pen 
jechali dalej na dalszy werbanek, A yneauaın „FLyCLOL dl 

do mnie organista kinzwelsizi i powiada: Jegoność! Ale 1 

4 otym uŁamie zobranych był leśniczy z troziiody;"ost, 

i preystuchinad sio tej cazej mowie Gnucióstio pya nrze- 
cles ma on język polari, Toć on teraz ULE CON Woy O uzo 
zlrańei i oni cię na odparcie ataku przygotują”. "Noto 
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bardzo źle, ccpoviadan,. ¿rama go było przytrzymać i na 
te dre éni zizieśń zamktnać.Czyście o tym nie pomyśleli 7” 
"No nie, odpowiada, ¿aros nikt na niego nie Zwrócił uwagi; 
a nim sig skończyło, już Się nicpostazcezcLie wyniiyęł'. 
Yozimoua bysa wielkie nadlzćaiethen, Gózie byt liczny per- 
gonel urzędnicz:. Stanowiła ona jakby pewnego rodzaju for- 
teca, której nawet Gmacinsii z owymi ludźmi nie śriaż ru- 
agas Otćż jeden właśnie z tych urzędcaieów był „rzypoczłem 
w tym cuavie w Legbąizie, 2 Znał on język połazt dobrze 

4 stał sip évisdkien całej tej alicji. Rzecz jasnasże pasze 
czony wolno powiadomi on 6 wszystkim Niemców In ozoiicz- 
ność wielee mnie zaniepozoiźa, Nie pocobaio al Gi, też 
wyzneczenie na be wyprawę Goplere termina pojatrza,ńiemcy 
po rewelnejł byli coprawda zdezorientowani i tchórzen pod= 
szyci, zaskoczeniem ich możnu byżo na nich coś mwskórać, 
inaczej atoli, kiedy mieli czes przygotować sige Beage 
ponierau maitszany vi spreme tego ryzyiownego przedsi” 
wzięcie, czałen sio też również w pewnej mierze odpowie= 
ezialnyn za jego wynik. Chodziło mi przede wszystkim o to, 
by nie było bezowocnego rozlewu krwi. A zapañ ocnotnic 

tej zbrojnen wyzruwy był powszeckay. "Ne Niencéw pójizie- 
my wszyscy”, Taką odpowiedź słyszałen z ust każdego; 
którego w tej materii zagedngien. Oczyviście duch ten 1 
brawura mi imponowazy, nie chciałem bych uczać patrio- 
tycknyeh tianié. 4 risici saéw strony nie nosłe= jednrk 
dopuńcić, by poszłi ne rovno rzeź, Poprosiłem tedy penin- 
gmelskiego i jego siostrę, by nieustannie i w nocy pod 
stuchiwali telefon. Poza tym następne jo (Qia wyuaaden 
dwach naszych miodych caufanyech de Czersza. by u mych 
anajonjeh zastagnell języka co do zachowania się Niencówe 
2 telefonicznych podsłuchów dowiedzielióny sig, Że liiency 
o wszysticim byli pointormowani, 3 3 wywiada w Gzeruki 
przynie- ti coklaine am 0 stanie “E zygotowania 51448 
mianoricio, że de już stacjomijącego w Gzerszku Grenz- 
schutzu sprowadzono jesze ze znaczne posiłki Z Gdanuka 

i nawet ciężką artylerię z Ałbląga, Na polanie zad je- 
ziorem Świćuo zebrała się moe ludzi, Przez dwach gaufa- 
nych ludzi pelecitem Gnae iuśziemu Augustowi vrzczyć pismo, 
w którym wyszczególnione były dokładne dane co de przy- 
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czytaniu mem pisma jak również ze wzglęcu na to,se za 
kładnicy w Cwwraku zostali już zwolnieni, rozpuścił ze» 
branych do Comte Po tej nieudznej woravie nastarizo to, 


co było do przeviczenia. Gnaciiscy poszli w las,a ja po 


zostrier na nojej placówce Auszpasterskiej. afiszowaaie 


ale moim nazułaziem i moim autorytetem przez Mmaciusxich 
ściągnężo na moją osobe wielką nienawiść ze strony Grenz 


Schutzu. Z podsłuchu telefonicznepo dowładywał sie ñin- 
gwelski, jak Sie odzraźali na mnie: "Den verfluchten 
schwarzen Teufel totschiesacn”, Jest zrosumisicn, Zu w 


danych warunkach uchodzić wisiates w oczach Srenzschutza 


za wspólniks Gnaciskiche Przez pewien czas też Żyłem w 
wielkiej obawie i miałem się na baczności, by male 2 
nienacka nie najechali, Foroll atoli rogróżzi ucichły, 
Cale nienawiść zwróciła sis; przeciw naci skins 


niesamowite wyczyay Gnacinskiche 
Zevojistwe jednero z niche. 


bracia Gnocifisecy po nieudanej próbie opanowania 
Czerska zmuszeni byli do ukrywania sie w komch. nn- 
Jeźli niebawem wepélalitéwe Zebrał cię ceły ich zastęp, 
dochodzacy aż do 80 ciu chłopów. Rozwinęła sie w ten 
sposób prawdziwa partyzantka między zbrojnym oddziałem e 
na którego czełe steł August Gnaciuski, a brensschulzene 
Terenem operacyjnym były tory, leżące przeważnie w obro- 
bie parafii legbadzkiej, dla tego też jestem o działaniu 
tej partyzantki dość dobize poinformowany, Grenzschitz 
ze swej strony urząćzałŁ,awłaszcza po nocach,obławy na 
Gnacir skiego Irunge Kiedy sie te dwa zastergy ze soba 
starły, wynikała strzelanina i byli i ranni 1 zabici, 
Ponieważ i üneciiskie go ludzie ponésili również straty, 


podzielił on ich na mniejsze zrupy. Gnuciiskiema choczido 


przede wszystkin o zdobycie forsy 1 broni. Voślirość ka 
temu dostarczała im pewna liczba urzędników Niemców,za= 
mie szkałych na tych terenach, Nie było prawic nocyyw 

której by partyzanci nie obstawili jakiejć zagrody nie- 


gotowanej siły zbrojnej Grenzschutzu, Gnacliski po prze= 


| 
| 
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mieockiej i nie cyrsbili ich ze wezystaie 505 en zosiacalie 
Nieraz teki nanadnicty pozosta? jedynie w koszuli i kele- 
sonech, Jodnemu z nich zabrawszy wszystio mei. caky zapas 
cyger 1 iytoniu, dali ma na pociech; Ll cygaro do zapalenla, 
pozostawiając go zu to boso i w tostuli. bycia ich jednak 
oszezecrald, Chyba że czasem niejednemu z Niemców, którzy 
wrogp odnosili się do Polaków, skórę wysarbowali. Co rusz 
to przychodził do plebanii veXingyelski 2 poczty z donje- 
sieniom, że druty telefoniczne znutw zostały przezucne. Był 
to dowód, te znów przjygotovaje się jacić nagadd. vajec 

z tych napadów pieniądze mógł sobie pozvolić na verbowai= 
nie ochotnixów, podobnie jak czynił to Üürenzschutz. 

2 ezusen wytworuyżu ole prawcziwa licytacja między strong 
Gneciügkierm E Srenaschutzes e wysość płaconego Żołdue 

© ile Gnecinski życia cywilów Niemców oszezędzał, to wo” 
bec Ürenzsclutzu był nie abZayslny. ila vie bych aieustan= 
nych Sci: Dan. się Goczoćziic nitres do naprawd, nissumo- 
witych erizndóv, które zasługą na upamiętnienie ict,T:k 
NefPes Zdaje sie przy końcu stycznia r.1919 - bracia Gna+ 
ciñscy zaszii yoéne wieczorew do uagrody roczicow,widocz= 
nie w sanpuairer ale się w ¿yuan 4 dlelizne. sasie ich 
przebywania © pokoju wpada ich ojeiec,strasznic przerażony | 
i woła: "Jezus Maria | Wy tu chiopaki,a cała zagroda ob 
stawiona przez Grenzschutz I". Y domaca wiejskie: często 
gpotykamy piurnico pos pociOzę ~ pragecyte posryw, Z deuck 
równsch jak POdrogr. Po tej pieniczei povskariwali wszys- 
cy trzej, a miodsze dzieci Ghaciiskich pousiadały na tej 
podłodza, a zwłuszeza ma tej pozrywie, porozklacdoly książ 
wi i SEGZIGJ, UEC, Ze pilnie odraojizją lekcje szkolne, 
Grenrscmwmtz rrzetrząsnął kolejno całą zaswrodę;stodoOł?: 
szope, Strych, dom i pokoje nie domyslajac się zgoła ta= 
kiej <ryjćwki, ¿elo poüryweiy caiech sobre Odjcchil i więc W 
nie nie wskórawaky, Fysmedłszy 2 kryjówii i uzbreiwszy 
się odrporiednio, wyszli bracia Gnaeliscy in naprzeciw, 
Bodczas may jednak zrenzscaitzowcy na koniach zmuszeni y 


byli pojechaé linią leśną pod xqtom prostym do 32055, 
wyszii im na przeżaj i ukrywszy się za jaciné nesypem, | 
poczęli na nich prażyć ogniem, który srrawił vrawie że 
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zupełny pogrom tamtych. Z 20 chłopa coś tylko 3 dotarło 
cało do Czerska, Za tę zrwawą łaźnię Grenzschutz zapray~ 


siągł krwawy odwet, Wieczorem urzączał zasadzki na nich 
koło Zagrody Gnaeil, exici. Widecernie Greeley nie byli 
o tye poinformowani. Be oto pe pewny czasie, kiedy znów | 
zakradali się do swej zagrody; Grenaschuts rozpoczął 
strzelunin;, ofiarg ztórej padł młodszy brat oles, ten 
właśnie Adonis, o ztćrym wspomu.użem, Kicdy wiadomość 

o tym zabéjstwie dotarła de naszej niebenii, matka moja 

z wielką ulgą zwraca się do mnie: "Jak to dobrze,że to się 
stało na terenie rerefii czerskiej, 12 nie będziesz miał 
do czynienia z pogrzebem i Grenzzolsitz nie będzie miał 
powodu znów na ciebie ujadać*, A je ne to matce: "Niech | 
natka nie powie hop, aopóki grobu nie przeskoczy”, Czu= 

łem bowler, że Gneelscey będę sig Comegaés bym ja so po- | 
chował. « bak tig też vistos # niccziely jo rannys zubc= 
zeistwie wideo przez okno zakrystii mężczyzn=,przechadza= 
jącego sie przed zazrystią, Dotac osobiście go nie znałem, 
chociaż tak on ¿ek i żona uczęszczali częściej na naboter- 
stwa do koscioza w Legbaczia. Przyetapii do mnie i pozrosił 
o pogrzeb dle swego syne, Zuróciłem jego uwagę,że wećł:15 

- prawa kościelnego winien on być pochowany w Czersku, na co 
otrzymużen OoGpowiedź: "Jegomość ! vój syn za Folske po~ 
legł. Jego też tylko kuetolalk winien pochować, A y Czer= 
sku jest keieez Niemiec, Cała rodzina sobie te p życzy, “| 
Oczywiécie trudno mi było odméwice Zepowiedzialem ten po- 
grzeb podczas sumy na wierek, Pogrzeb odbył się przy 
tłumnyn udziale, wŚróć uczestalków vicziułem dużo obcych 
twarzy. Nie aługo ve pogrzebie otrzymałem list as 2 
Brunschwiegu w języku niemieckim od jakiejś nauczycielki, 
katoliczzi hiemki, podpisany przez Marie Schnallenbach, 
Peina roszaczy zapytuje w tym liécis, czy to noże być 
prawdé, że 4% "innigetorliebter Bolesiane" był bandyta, 
jak jej Coniesiono ? Doprawdy nie wiedziałem, co jej na 

to odpowiedzié ? 5 tym wypadau pojęcie bandytyzmu i pa- 


triotyzmu zlernało się ze sobą, i trudno było o ici: 
rozprtniczonit, + oma jako Niemka 1 tak by tego nie 
zrozumiała, Wolałem wobec tego wozćle na ten list nie 
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odpowieaziec, Fóznżej She towiedziaŁem, Że przyjechała 
w te stromy, tylko w plebanii już nie była, Zrozuwmiażła 
była ta jej rozpacz, był to wszelí wyjatkowo przystojny 
mkodzienict, 


— oe Z 


Nowy wyczyn Gnacisakic snp. 


Updwodu cyżej *ymienione,c posrom Greneschutzu Jos 
ko i neradóy na esady niemieckie, tenże ogłosił stan oble- 
żenia na całą okolicę, rzucajac na nią 5000 chłopa, Niemcy 
zapowiadali butnie i pewni siebie, źe teraz chyba napewno 
go pochwycą, bo przecież przy tej masie ludzi nawet bodaj 
szpłliro by znale”li, A jeżeli by mimo wszystko go nie 
dootali w swe ręce, to chyba zrólem polskim bedzie mógł 
zostać, Poza tym wyznaczyli 5000 wrk. ua ¿ego zehuytaniee 
bo Gniciciaic,0 w mitjsce zabitego brata Bolesi wa przy 
łączył się niejaki Solea, nazywany ogólnie jego adjutan- 
tem. Najwięcej udreki z tym Stanem oblyżenia niała mie j= 
gcowa lućność; güy2 Urenzeciiitz pod pretekstem positiva 
nia bromi naciocziźż poszczególne zdzrody i ograblaz je, 


Niebawer pe ozłos:eniu przez Grenzschutz nagrody 5000 mrk. | 
Gnacifiski tez kozga rozlepiéó ogłozzenia nautępującej | 
+*reści: "10 006 mrkedem tema, kto mnie uchwyci',- czasie i 


całego tego oblężenia glach c Gneciosiin 1 Jero sdjutene 
cie mireinte zaginął. Równocześnie zaczęły sie rozchoczić 
wieści, jakoby Gnaciri.cy 4 Spica przedostali się de £rontu 
pozna ślkie ¿pe To też po pewnym Czasie zniesiono stan oblę= 
żenia i nastąpiż wzgl Gny spokój, Podobno podczac cake zo 
obistenia Gnncifaki i jego adjutant Spica ukrywali sie 

u jakiejś samotużg położonej osadzie "Tozgart" między 
Legbąden ‚a Zliwicami w dobrze zunastowiiij kiyjéuce.e 
Foniewuż ałużczy ezas był zupeźny snoké3 1 utarło sią 
przekonanie, że Gnaciyski i jego towarzysz rzeczywiście | 
są w wojsku polskim na froncie poznauskim, Grenzschuts | 
sig cacrovicie wycofał ao Uzerska, czując sig Leuplecz- | 
nym. WöWczas Gmbeilaki opuścił swoją xryjévke i chege pl 


ożywić ową akcję PArtyzanczę; urzęczić Postanowił 


swoim ludziom zabawę Z mazyką 1 taicem, Do parafii 
legbądzkiej należała gdzieś aa krańcu leżąca wieć 


wśród borów, Rzepiczna, Karcıme tam miała jakaś młoda 

wdowa ¡o poległym oa fzoacie mężi ouelomzitim, te | 
miejsce vstrenne upatrzył sobie Gnae iia: jaleo sto- 
some do urzgdzenia postanowionej imprezy. Zabawa by- 
ża w pzłnyn biegu. Żyło tam ludno, gwarno i huczno. 
Fodezus ady vospolitacy zabawisli Sle y ziarwazej dużej 
izbie oberży; Gnaci sr ze swym adintentem w asebnim 
pokoju popijali sobie w towarzystwie owej wdówzi, Gna 
ciiski v dobrym humorze przechadzająę sie po pokoju 

i wyiviswajie cobie beztrosko "obyć ty duszo moja wic- 
działa, te y bolszevdekim ciele będziesz siedziała” 

nie przecziważ zgoła, że w tej właśnie chwili czai sie 
na niego ¿roóna zasadzka, Z uienacza bowiem nadjechał 
konny odiział urenzachatzu i obstaui.ł Cali, Kore res 

a równoczcéni:. otwarty się z trsankiem drew, nezie on | 
1 jego towarzysz sie znachodzili i w drzwiach stanęło 

dwuch starszych Grenzschutzöw lejtnant i feldwebel | 
z bronią w ręku i rozległ cię momi rozkaz: "tado 

hoch‘. Pray poćnosreniu rek Spica udsrzyt w naftową 

lampę, rozbijając Je. i pokoju zmbiła się egipska 

ciemność, Z tego skoraystall zaskoczeni. Biyakawicanie | 
otworzyli okno, wysioczyli nim i trzymając w ręku bro- 

wingi ku tykovd i ostrzeliwijąc sio unkneli do born | 
Otaczający karezme sołdaci po prosti zbaranieli, Do- | 
piero gdy ci dwaj staral, którym wyminął sie tak upra | 
gaiony łup, wśród siurczywucj klątwy, zukonenderowaii 
"strzelać", już było za późno, Mule tylko zraniza Spicy 
piętę, co jednak nie przeszkodziło mu w ucieczce. Jedno 

tylko życie padko ofiarą tej niesamowilecj KavalRady. | 

A mianovicies Jakić przygodny młody człowies; orzacho= 

aząc mino, zwablany make, vstari? de lozalt, Kiedy 

się no zpoczęła strzelanina, nlebacznie uchylił okno, 

by al; przekonać, co się dzieje, Y tym padł strzałę 

który 20 usorik w CZOŁO, iŹ pude na niejuca Liu yume 

Jest pod.owańy na smenterzu w Legbadzic, Pochodził, 

o ike mi się zdaje, 2 parafii éliwicciej. Naa ranem 

ci dwaj strasły przybyli m: pocztą do Lepbada,aby 
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zateleronować o nicucinya zamachu do Czcrsaka. Po ich oń= 
jeździe przybył da plebanii p.Ringyvelski i wielce uba- 
wiony opowiadał, jak aię ci dwaj "bohaterzy" véciekaii, 
że już ich nieli u swym exa, a oni im Jie wynzaęiie 

A ten ldejinaai 2 rozpaczy uż sobie włosy wyrywał, Ze go 
minęła tak wysoka nagroda. Cala złość vwyleldi ne oégla 
tępotę swych iudzi. Y Rzepicznie kierownikiem szkoły był 
niejaki Myszkowaki, renegot, poza tyg jakas młoda sobic- 
ta, nieajynpavycznaę masa, brzydza, 216 privensjonslnse, 
Gi dwaj cteli w kontekcje z Crenzschutzen i ori eo też 
w tym wypadku sprowadzili do itzepiczny, Owema kierow- 
nikovd 13210 to jakoś bezwarnie, nie tar zaś owej zdru= 
dzieczicj poawies. Pewnym wieczorem wszećź Gnuci.e<i z 
Spice do jej mieszkanie i nabiwszy jej porzednis zarie- 
sili ją nogami do góry do haka w sıllcie, tek iż tylko 
rękami ogieraé Sig mogła o podłogęe Y tej aepewao ale 
bardzo wzępłnej pozycji spędzić musinda Cady LOC ul GO 
rana, 2h przyżzii ogsieczi 1 da z tej pozycji uwolniłi, 
Oświeszona w ten sposó0 dłuższy czas nie śmiała sig po- | 
kazywać duazionm mi oczye 


Było juź po Liedxiezuocy L919 r. velcgacja niemiecnu 
pojechała de Versailles, by pocpisac traktat poxejowy. 
Gnaciiaki pocztą pantoflowa skieroważ do komendanta 
Grenzgoccrutza w Czcraku pismo tej tresci: 'ronieważ Niem | 
cy pójechaii do „mryża, aby sawiaeć poxúj £ wcelicję i 
on róvniel pranie się ułożyć z Grenzschatzen o podpisa- | 
nie voroju. Y tym celu praybedzle w towarzystwie swego 5 
sztabu w tym i tyn (nia, c tej i tej wodzinie nu polunke | 
w Rzepiezuie celem unéwienia wliśsicych werunków.ilaiwiy | 
Grenzselmutz uwierzył w prewóziwość tej oferty, Kazał wice 
obstawić okalajacy polanke bór maszynówzami i swoimi 


ludźmi; czekając na zjawienie się Gnacinekle mp. Mineda 
atoli jedna, już i Gruga godzina a Gnaciuskigfp jakoć 
sie nie pokazał, Aż dopiero po kilku godzinach takie go 
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oczekxiwania chłopiec jakiś, wysłany przez Gnecilakie g, 
zjawia sie i wręcza Konendentowl zzpieczętcuwany list na- 
etepujacej vreci: “Camysliiem či e im ZIERT, Z wani po- 
kéj, chez sie wolerw pojednać z P,Boglem Przyszły tyczie! 
jest’ ostatnin, wyznaczonym na odprawienie Spowiedzi wiel- 
kanocre je W przyszły wtorek reno przeto bed. w kościele 

w Legbocale do Upowisćwi wielwazocaecj 2 dopiem po miej 
zawrę pokój z wami”, Y oznaczony wtorek rychło reno,było 
to w zażdym razie w kwietniu, zbudził mnie brat mający 

swą kolejkę czuwanie, Słyszę też gwałtouac ujadanie pów. | 
Zrywam Si: 2 ŁĆJKB, wysluéae OLiM GR GŁOSY 4 yrsecinv 

legły zugajnik, Tol siz tan oć Grexzzachutzów cyxllstów. 

Serce mi załomotało, bo pomyślałem, Ze może przyszli po 

mnie. 7 ts; bowicm obewle żyłem stale, Cate chwilę sta- 

łem i okeczwoważem ich zaciiowacie, Driwiio onie tylko,że | 
twarze miii zaćcom nie za plebanię, 2 kaplicze Czezo 
oni moga chcieć, Zamatem sobie pgrowe. Wreażcie uprzykrzy» 
ło mi cię to patrzenie, u ponieważ bya jeszeże przejmujs= 
cy clicc, rożożyłem sig zaćw Jo Zczka i zasząłoów.kiedy 
przed godzinę siodmn azedłew do kaplicy, by odzrewić 

Mszą Bite, juź ich nie było, Od ludzi się tylko dowie- 
działem, w Jim celu oni tucoted przybyli. "O jacy oni 
głupi, xiedy mogli przyjuszczać, Ze Gnacirsxi im azurat 
samochcut w Ich Łapy wleci "s Thawient tim Nowy Kawałem 
wywngtrzall mi aie ludzie, ale i zarezom wyrażali swe 
nic zacovwelenie, że wreeénie koscica i Spowledz Św, użył 
on do ¢pletania im tego nowego figla, Cresasecuvzouty 
tymezr 200 nis voczekowszy cię Graci/isklenp,zaigbninci 
ałuigim czekaniem przed ocjazdem dobijali sie do miesz- 
kar domagejąc się ciepłej kawy, oby Się rozgrzać, 


‘Her mit dem polnischen Gełde 1" 
"cdadać polskie rieniądze "ae 


Byte to jerme w moju zawsze r.3919, Rok rocznie 
przed zianoxosumi odbywała się licytacja na trawę na Zekach 
rzędowych, Licytacja ta odbywała się w Barłogach, gdzie 
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mieszkał mistrz Ickowz,teltroucki. Fonlcwas obawiano sic 
napadu, rentmistrz iller, o którym już sspomniałen, 
oprócz potrzebnego personelu do ochrony wzigł ponoć 

5 chłopa Grenzsehutzu, konnych, Jako sexretarz był tam 
starszy brat Józefiyyane Odznaczył sig wielce na froncie 
zachodnim. Zwolniony essere Bt Me rewólucję nóg? był 

za takie zastazi na polu walki, kiedy urócił do stanu 
cjuilnego, spodziewać się fallegoé poważnego stanowiskQs 
Jako Folaz i katolik atoli otrzymał tylko stanowi szo 
sekretarza przy arzedzie renvalstrzowskie w Czersin, Lie 
cytacja odbyła się w spokoju, a dopiero w powrotnej dro" 
dze; kledy mijall jakieś zarośla, rozległ sie stantad 
gromki głos: "Hfnde hoch ! Her mit dem polnischen Golde!" 
Równocześnie podły stamtąd strzały, Jen Risseetrii po- 
pełnił tą nieostróżność, że wystrzelił w xieranku Zue 
rośli ze swego Karabinas W odrowiedzi na to stamtej 
strony posypał sig cały grad strzałów,ale nie “ul, tylko 
árobneze Sruta. Na odglos strzałów "bohaterski." Grenz- 


schutz od razu dał drapaka, Rannemu Limache vy 


padł karabin Z rąk, «obec tego rzucił się do ucieczki, 

a w lad za nim posypał się cały grad drobnego érutu, 
tak, 12 cule plecy były niu obsianc. Traflony też zn= 
stał renteistrz willer,ératen w nasad¥ nosa; co 'spovwo— 
dowało jego chwilowe zemdlenie. Gdy tak plac boju został 
oczyszczony, 2 krycie wyczli Gnacinski i Spica.Pray- 
stąpili do rentristiza, który tjmezasem odzydzał przy- 
tomnośći zazecali oc nicte óddenia Im tych pieniędzy, 
które zebrał na licytacji, bo to sa polskie pieniądze; 
pozwalając mi zatrzymać tę sotéwk;, która była jego pry- 
watną włacnością, Natomiast Jan niez dotarł do 
szosy; gozie p2dt zemälony. Znalazł go tam jakiś gonno= 
darz jadący wozem. Zabrał go już przytomnego do plebanii, 
aby go zaopatrzeć, gdyż przypuszczanó,że jest Smicrtel- 


' nie ranny, Mnie tynczasem nie było w domi. Ja byłem y 


Czersxu. Pojechałem bowiem tamdotad, już nie wiem po 
raz który, aby wreszcie dobić targa na ten upatrzony 
ala celów parafialnych barak obozowy. Ponieważ odlez- 
łość obozu od miasta wynosiła kilxa kilometrów, ks.probe 
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Sprengel kazał gaprząc konie i pojechaliśmy tamcoted 
powözkz. ivcwo stadeligmy na miejscu, przybywa na rowe= 
rze z plebanii jakiś postuni:c i szepte coć ks.-prenglo= 
wi co ucha, Ks,öprengel zwraca się do mnie i powiada ~ 


"musimy € zymprędzej wracać, p perno eof nledabrezo sly wym 
GarzyiGe "ose moja chora sżostra zaniemosła".śńć mnic cos | 
tknężo i zauwasam: "A może to u mnie ebś złego sie stało?" 

| "Nie nie wien”,oórowiedz kasUprengel. Kiedy jednak w 

powrotnej drodze mijamy aptekę, wychodzi z niej mój ko- 

Legs BZKÓLNY: Os .Odyda, aając znak, żeby stanać, "Co jest, 
pytam”. Masz natychmiast wracać i ja 2 tobą.Twój brat 

jest ciężco mnny. Został napudnięty przez bandytów, 

brzmi odpowiedź, Przerażony ta hiobow. wieścią kate jak 
najszybciej pędzić do plebanii, Dopadan stachawzi tele- 

fona 1 xs się Lye zyć 2 pocztą w Legbadzie i pytams 

"Na miłość Eoskę co się stało ? " Odzywa się głos slos- 

try organisty: "No, brat został napadnięty po licytacji, 

leży ciężko ranny w pl banii i [ano o księdza i doktora”, 
"Czyj brat 7° pytam zdenerwowany "No „nasz brat Janek". 

A whee te nie még bret. W tym dniu w gościnie u Ar.cayli 

bawił Dr.Frejs, który później osiadł jako lekarz ordy- 

nujący w Tucnoli. Oświadczył gotowość pajeczania razem 

z Namie ` powrotnej dro ze mijały nas liczne furmanii, 

jedna w kierumau Cz« reka, ¿ daleka już kiwali ręką i | 
wołałi nasi znajomi i nieznajomi: "A to Niemcom dali ! 
Dobrze im, niech sie stąd wynos2q" Spotkallimy bównież 
wóz wloziey rampas szkapęe Przybywszy do plebanii gn 
staliömy miodego Lkugysaniaese w plebanii „leżącego na 
łóżku, bisdego juk Ściana, z zbolałym wyrazen twarzye 
Po 2bedeniu go jednak przez lekarzy okazało się,że 
kulki ożowiune, które podziurawiły mu ‘care plecy, tkwizy 
tylko plytko poc zkómą i Że (życiu nie zagrażało żadne 
niebezpieczeństwo, Jeczcz dzić wd zą te rozjaéniona 
wprost rozenielona jego twarz na sxutek takiej diagnozy. 
Lekarze zalecili jednak odesłanie go powózkę do Cyeraka, | 
a stamtąd kolsją do szpitala w Chojnicach. Ponieważ 

moje konie co dopiero wróciły 2 Czerska,rozesiaiem po 

 eałej wiosee, by poszukać furmanki, któraby tak lekarzy 
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jar 1 rannego oĉwlozža do Czerska, Jednak nie znalezio= 
no ani jednej, Wszyscy bali się pojechać. Zaproponowałem 
przeto mein gościom, by u muic przenocowali,a ja następ= 
nego cnia ich odeślą do Czerska, Na to się chętnie zgo- 
azili., Właśnie siedzieliśmy przy kolacji,zdy daje się 
słyszeć na szosie Źurkot wozów i tentent kopyt ko;.skiche 
z trzaskiem otwierają się drzwi do jadalni i do pokoju 
wchodzę dwaj oficerowie w rynsztunku bojowym i przedstu- 
viaja sie ¿aro hauptmann i lejtnant, 2 Ja im sic przece 
stawiam” jako proboszcz w Legbądziee wywołuje to u nich 
wilelkie zdziwienie l "Was, krzyknęli obydwaj razem, vie 
leben ? Uns wirge mitgeteilt, Sie wHrén von Banditen 
erschossen," /Co,kaladz żyje 1 Nam doniesiono, Ze «siądz 
został zastrzelony przez bandytów/. Odpowiadam im ze 
Emiechen: "Jak panowie vidsicie, ja żyję, ale co sobie 
żŻyczycie ? © Okszuje się, że przybyli w sile całej 
kompanii 2 to nież Czescka tim razem, a % mucho). 1. 

Nim przybyli do plebanii, 2 całej wloski pospędzali 
ludzi na podwórze pleba:.acie, aby mzjoznac,czy wóród 
nich nie ma unaeioszie, o i bpieya "Cy jacyście wy słupig 
pomyślsłem sobis, 1 jak mało wy znacie Gneciiskie,p 1" 
Zapytazem, co teraz uczynić zamierzają; nie znalazłszy 
tu Gnecitskiego ani Spice Odpowiedzieli,że skoro go tu 
nie znaleźli; to massa yo Büzie iniziej poszukaé.i w 
tym Sala ułożyli bardzo "mądry" plat strategiczny, 

Jedne część mizze rozejść sie po okolicy całej w poszałe 
wiwaniu za "bandytami", a Craiga część miska pozostać 


tu ku ochronie rannego, aby go bandyeęż w nocy nie dobili!" 


«ielióny i tym zuzem wielce nicppoxojng noc. Ci bowicny 
którzy jmzostali, rozłożyli sie biwakiem na wąskiej 
drożynie, którę z jednej strony oduradzał drewniany 
parken, a 2 ómgiej stodoła drewniana, z krytyn atoma 
dachome Nie pokoiliśmy sie całą noc, by nie spowodowali 
wielkiego pożaru, Prócz tego nicustannie dobijali się 
do kuchni, by im parzyć gorącą kawę, którę przywvieśli 
ze aobę. Tamci natomiast rozproczyli się po lesie i 
Imicjach, a gizie napotykali zagrody, dobijali się ` 
nahzinie do mieszkali, a gdy im nie chciano otworzyćę 
wybijali drzwi albo okna, Odetchnęłiśmy z aleą dopiero 
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rano, kiedy z nieudanej wyprawy wrócili i tamci i cała 

ta horda odjech>ła, arąd przybyłe, fannógo netomlict wraz 
2 lekarzami odesłałem do Czerska, skąd tenże pojechał po- 
ciągiem Go Chojnic,@acead po dość krótkim czasie zdrów i 

w dobry2 uwpocobicniu wrócił do swoiche A Gnaci'ski z 
Spies w kułak się uśsdeli z głupoty swych wrogówsętymn= 
bardziej, że dobrze się obłowili ne tej swojej wyprawie; 
która im przyniosła całe 87 000 mri."polnisches Geld”. 


T I Grenzsc chutz 2foby? si> na koncerte 
Ujęcie Gnacińskiecp_i Spicy, Ich wwolnienie, 


Wreszcie Ceenzschutz po tym ostatułw napaczie posta- 
nowił za wszelka cenę Gmici”aciejpo i Epico uchwycić. żda- 
wali sobie etold' srrewę, że tylko podstępem tego dokonać 
zdołają, W tamtejszych borach już” w kwietnia i maja roang 
grzyby tecseeomarcze, bardzo wówczas poszuiiiwu.e, To też 
zwłaszcze niewiasty chodziły w tim czasie go boru za 
grzybani, Z tego skorzystać postanovili Grenssch itzovucy. 
A mianovicie dwach z nich przebrawszy się w kobiece 
suknie chodziło ro lesie pozorujac zbieranie grzybówę 
Natknęli sie przy tym na nie słejo nie ,rzeczuwającego 
Gnociiskie.m 1 Spieę, Naraz te rzekome niewiasty błysza= 
wiecznie wynierzyli w nick bro) i zawołali: "iinde hech!". 
Zaskoczeni z nionecka musieli się poddać, Odtransporto- 
vano teh pod silną eskortą do więzienia w Chojnieach, 
Jednak do Chojnic do więzienia dowieziono tylo Gnaci= 
akiezo, natomiast Spica podczas transportu wyskoczył 
oknem 1 ukrył się w lesie, ioniewaz En grenzschat z 
obariał się, Że towarzysze Gnaei kiego mogi- go stąd 
uwolnić, wywieźć go kazał do więzienia v ERA 
właśnie na placa koéclelnym przy ustawianiu przywiezio- 
nego 2 Czerska baraku, ody widzę zbliżającego się do 
mnie ojca Gnacińskich: 'Jecomośćlodzyra się do mnie, 
robiąc orzy tym tajemniczą mine, coś się ma w krótce 
stać, Dowie sl: jegomość niebawem Mam nadziejęęże mój 
syn August w króteć będzie wolny. Jegoność wie przecież, 
że te bunsfoty wywieźli go aż do iibląga, ale ja znalaz= 


łem sposób na jego uwolnienie, Będzie mnie to kosztowało 
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GOO mike, ale co ojciec nie da ze Życie swege dziecka? 
więcej nie powiem, ele jegomość sam ale o tym Cove. 

Paj %ylio Dobe, by sig bo udało”, £ tym odszeck. I rzeczy» 
wiécie dość rychło się dowiedziałem, jak sie to stałe, . 
á mianowicie udało cię przekupić dozorcę wiezienneno za 
cenę 600 mel. Zona aresztowanego Gnaci‘ckie;;o pojechała 

Go Elbląga, by go odwiedzić, zabrewszy ze sobe odzież ł 
żywność. Kiedy żona w celi więziennej prowsczita rozmcvo 
2€ swym mężem w obecności óozorcy, nagle naci. uki wy 
padł z celi, wepchnął do niej dozorcę, odebrał mu klucze 

i wraz 2 żonę, zamknął go w celi, a som przebrawszy sic, 

zu peonocs kluczy »ydostai się na wolność i wrócił do 
gwoick, Ponicwat Grenzschutz czynił gorgezkowe zabiegi, 

by Snaciisicie go i Spice ponownie ująć, Gmaciicciemu udało 
się wysłać g Foznania do Komendy Grenzschutza w Czersku. 
własnoręcznie napisany list, w którym doniósł,że nie 
potrzebnie jego 1 Spice poszulują, gdyż oni już są w 
bezpiecznym mic jscu w Poznaniu, we mojsza jolakią i nie 
bawem wrócę, by sie 2 Nicnermi policzyć. 


Nowy kawał Gnacińskiego do spdé2ri z Spica. | 


Grenzschutz uwieęwzył doniecieniu Gnaciiakie o od 
nośnie przedostania sią ich do froatu i sfolgowal w | 
swym pościgu za nimi. bla pewności jedn wyznac zył | 
eztsrech swoich ludzi na xwaterę do zagrody Gnaci, sziciiy | 
w stodółkacŁ, Ponieważ o Gnaciúscich słuch zaginął, | 
czuła Sle ta czwórka z ezasem tal bezpieczną, że już 
cwobodnie sobie chadzali po lesie nie zabłżerając nawet | 
broni ze sobą, Razu pewnego; sly. wlaśnie beztrosxo 
buszowali po Lesie, nagle stanęli przed nimi dwaj ofi- 
cerowie, jeden jako hauptmann, drugi deko lejtnant, 

w mundurach Grenzschutzu i-zaromenderowali ostrym tonens | 
"Stać na baczność!” Przerażeni żołdasy uczynill to po- 

słusznie, salutugee swych rzekomych oficerów, Starszy | 
oficer w randze hauptmanna,wraca się do nich surow, | 


kim: oni aą i co tu porabiają, Tłumaczą się, że są z 


t 
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załogi Grenzschutzu w Czersku w kwaterze u Gnaclüskich, 
"Jak to, pada gromxi tios hauptmannaż Tax wy dranie poj- 
„ujecie wasze zaduni: i przestrze gacie ayseypliny. Lez 
broni walessecie sis po lesie, narażając się na nepaźć 
ze Strony bandy Gnacińiskieso, Marsz natychmiast z wami 
Go zagrody,” Posłusznie wykoneli ten rozkaz, Przybyw= 
szy do zagrody dwaj oficerowie odebrali im bror. y0b= 
wieszezajac im, Ze sa zwolnieni i mogę Sobie pójść do 
Czerska; 2 w ich miejsce przyjdę inni, bardziej obo 
wigzkowl i mimienni, A oni tymczasem pozostają tu tak 
Gługo, aż tanci nadejdą, Odchoczącym vręczył ów star» 
szy oficer pismo sepieezetowanc, rozkazując wwęczyć je 
konendantowi, iiedy stanęli przed obliczem komendanta 

w Czersku i wryczyli mu owe pismo, tenże otworzywszy je 
wyczyvaż w nim następujące treść; "Ihre Leute tausen 
nichts. Ich habe sic entlassen. Schicken Sie andere", 
Podpis Gnuiciński.- Oberrfuberhauptmann und Polen König". 
/Pańscy ludzie sa do niczepo. Ja len zunlnitem, Niech 
pan przyśle innych/. Dopiero wtedy dowiedział sie tak 
Komendant dex 1 ci szaracy, kin byli oi dwaj oficerowie. 


tregiceny koniec i drugiczo brata Gnacińskiche | 


Trzeci bro Gnacińskich ukrywei sie w pobliżu zagro” 
dy rodzinnej u znajomych, W zaeiecztwie Inmecinskich | 
miegzkał jakis Niemiec katolik, nazwiskiem Hellwig. Był 
on coprewia zżyty z ludnością yolsky, ale potajennie 
trzymał z Grenzschutzen, Ten trzeci brat był zapalonym 
myśliwym; oczywiście :łaszowniziew Ne swoim polu miał 
Hellwig zasiany groch, który już znacznię wyrósż,Byżo 
to już bovdiem, o ile vobie przypominam, pray koncu 
czerwca czy w początkach lipga, Ha groch ten wyczocziły 
3 boru sarny 1 go niszczyły, Poäsunsd on Unac licki emu l 
myśl, by arządzał na nie zasadzzi, ngexc go jeszcze 
i tyn, 2e.wérod saren jest okazały rogací ¿spewnl2 go, 
ig ze strony Grenzsclmtzu nie grozi rm żadne niebez= 
rleczeistwo, ponieważ on sam będzie nad nim CZUWAĆ: 


Niebsezny, 20ufawszy zdradzieczienu sasiadowl, zac wil 
gig w echu czekając na akagenie sic sare... Była to jednak 
młapka na niego, Neraz rozległy sie strzały, Gnacińcki 
rzucił si. do uciecziio Trotiony jednak kulami padł na 
ziemio, Zwłaszcza jedna noga była tak zharatowana, że à 
ledwo trzymała sie skóry jeszcze, Grunzuchutzowcy w tak 
ciężkim stanie w jakim się znajdowak, rzuciii go na ol; 
deskory vóz i tak, wijacego sig w straszliwych bólach 
i krwawiącezo silnie, dowieźli do Czerska, udzie ukonaz 
niebsucw, To okrıtne obejście się ze strony Gieazschatzu 
ze gwa już hezbronna, w tak okropnym stenie zzajdujncą 
sie ich ofiara, wywołało 1 wielkie oburzenie 1 gi boxie 
waróżczucie u ml-szkańców miasta i ozolicy, “murky został 
pochownny na Cmentarza w Czersku, Pogrzeb jono zamienił 
gio też w wlelka manifestację ludności połaciej. Udział 
był tkumny, było moc wieńców, panny szły w bieli i cały 
azereg aiocziezy meskiej xroczył w pochodzie, Presa nice 
miecza, zwłaszcza gdanska, zawrzała obulyeniem naa tak 
wielkim apadxiem moralności i etyxi lucnogei polskieję 
która pospolitego bandyte czciła i uznała za bohsteraę 

Na ty; dzodczyła elo epopea braci Gnackisttich.Calz 
Ich akcja nuiała charakter podjazdowych uwsurezexs z Urenze 
penutzen na tamtejszym terenie, Nie miała ona szerszego 
znaczenia £ wpźywu na bieg wydarzeń na Pomorzu w tym prze” 
łomowym czasie, Chfitowaza jedna: w cały szeres nidpow= N 
eprlitych, zuchwałych, ronontycsnyen,aawet bohuteruiicn 
WYCZYNÓW, które ne orade zasługiją na ich upiumiętaic= 
nie timbarézioj, Ze ale były pozbawione i znacznej do» 
mieszki patriotyZnile 


Najradośni ej 3284 nalstonseznie jaza chwila y życiu możma 


Luroczenio wolski polsk. 6+,0e 


Cały sees vorewolicyjny przewidziany był na to,by | 
umycły i cerca Judności naszej preyyotowac na te naj- | 
radośniejszą dziejowz chvile, gartwyekwstunia 2 grobu 


niewoli i scalenia rozszarpanej na kawały naszej Vjczyznys 
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a wóród nich i naszego Pomorza, I nasze wysizki w nagzej 
parafii szły w tjm kierunku, by godnie spoticad sie z tą 


najszczęśliwszy ctwilą. «szuk ze nix, tęsniży, o nie) mo- 
rzyły, © jej zivzczenle modliły sie nieustannie, dla jej 


zisze mnia umierały na polach walk, w <avorgach, w vig- 
Zieniach, na szubienicach na przestrzeni 150 lav, mili- 
ony Folsków. I właśnie nan po późtora wiekowej niewoli 
danym miało być oglądać tę cawilę, być ówiadziem wero- , 
czenia wojsk polskich i objęcia pizex nie i naszej zi enie 
Cała też nasza praca organizacyjna na tereni" parefii, 
wykłady, przedstuwienia; wszystko vo miało iw coln przy” 
gotowanie big na te wielką, jedyną, tuk gorąco uprag- 
niona chiAlg., te hardziej zblisała się chwila ona, 

tym gorętrza wrzała praca koło gocuego przyjęciu wojsi 
polskich, Wszędzie szyto choragwie, szbandary i ozndci 
yolckie, które jednak jeszcze trzeba było strzec gtu- 
rennie przed sręutwowyni oczami Grenzsckiisu. Yinochodem 
jeszcze tylko wepomn;, że nie jescze wazyweg ¿Eloy 
opuścili obóz, kilku jeńców Francuzów jawłało silę od 
czasu do czasu w plebanii prosząc o Żywność» Cieszyli 

się razon 2 nosi na oswobodzenie ich własnej i naszej 
Ojczyzny Jeden z nich później po powróciła do swoich do 
Paryża przysłał wi list z wyrazami wdzieczności za otrzye 
mang pomoc i porącymi życzeniami łpowodu uzyukanej Ric- 
pociestesei. Krótko jeszeze przed wroczeńien wojuka 
polskiego do powiat chojnickiego odbyło sig uroczyci” 
sebranie prowizorycznej rady poviatowej w Uhajnteachą 

w którym i ja uczestniczyłem. Końmi jechałem do Czerska, 

a stamtzd gumocłiodsm razem Z rudmyni 2 ÜBers<a do Chojnice 
Przypominam gobie, że była straszliwa w tym dniu gotoledz. 
Jechaliómy przeto z wielkin strachem; piy samocnéd aie- 
mizosiernie 6lizzał sie 2 jednej ku drugiej stronie 

s205J. Natoriast posiedzenie uroczyste, kbören prze= | 
wodniczył I komisaryczny sturosia,öixorsiii 2 Chełmówy | 
wyngrodziło nam przyzrość tej jazdy wielce podniosiys | 
awyr nastroje», stanowiacym już praisdamax mających juz 
niebawem następić nickrepewonyeh już polszieli PzĘCÓWe 
Na posieczenia tym nasze oczy oglądały poraz pierwsny 


SA 
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prawdziwego; żywego oficera polskiego w błękitnym mundu= 
rze Hallercaykéw, w osobie niejakie. p kapitana czy majo- 
ra, iicffnanns. Poprostu oko moje nie Gość mogło sig ase 
paść widokiem tej już mir czasem śnionej 2jawy,ale rzeczy= 
wistej postaci oficera polskie go. 

U wigilię opuszczenia przez znienawidzony Grenzschutz 
naszej okolicy 1 przejmowania przez wojzsec polszie naszego 
powiatu = u nas wras? goraczkowy much, Przy zamkniętych 
drzwiach 1 zasłoniętych oknach sali parafialnej młodzież 
przygotowywała nagromaúzon: Żywność do podzicłu., Robiono 
kanapkt,eneZens. Penny wity vieíce, robiły zirlancysa 
wszystko to w ukryciu przeć wrogiem, który wycofujac się 
2 przed ostatniego etapu zatrzymał ale tu w większej 
liczble do następnego dnia jako na ostatnim etapie przed 
wkroczeniem wojtke volekican. Była wobec tego obawe,Że 
zwąchawszy nagromadzone wiktuały mógł sic był do nich za- 
brać, Jzbrojony jeszcze bowiem dobrze ten ostatni Grenz- 
schutz był jeszcze panon wytuecji, Do plebanii na ostat 
nią noc wpaccwało się jezzeze duch wyższych oficerów 
Grenzschutzu, Nakazali zostawić drzwi plebanii otsarte 
na cała noc, a sani gdzieś na całą noc przepadli, Fowró- | 
cili aopiero rano, Jeden 2 nich przystąpił do mnie 2 pre 
tensJami, że jego ludziom konie polrradziono w nocy.0dpo= | 
wiedziałem mi szorstko, Ze to przedież ich, a nie moją 
powinnością było pilnować ich koni,PA zresztą „powiadam, | 
wasze konie napewno nie zostały skradzione; a wasi la 
azie je poprzecyganiali, I tak też było w rzeczy sumej, 
Niektórzy z Grenzüuchutzoweöw wiedząc, że posiadali jesz— 
cze konie zapazowe, awoje sprzedali naszym lądźziom za 
tani gross. Dowódca jednak nic miał czasa na Élod zenie , 
musieli bowiem odjeżdżać, Céjetdzajge wykrzykiwali bite 
nie; "Auf Wiedersehen", na co ludność odrowiedziała 2 
ironicznym uśmiechem: "Auf nie wiedersehen", Niestety po- 
gróżki ich spezuiky sie pózniej, kiedy jeszcze daleko 
gorsze hordy zwaliły się nu Polskęs “dy się ważyły 
losy Fomorza na konferencji versaliskiej, Grenaschutz | 
zuchwale rozgłaszał;, id, w razie, gdyby mieli sig z | 
romorza wycofać, same tylko zgliszcza i ruiny pozosta” 


| wią za sobą, Nie mieli jednak tych poprések zamienić 


e ii 
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w czyn, Musieli to pozostawić susiz nastzpcom,hitlerow- 
skim Hunnen, "ożna sobie łatwo wystenić, Joke ulge spre 
wito naszej ludności pozbycie cię tej grenzschutzowej 
hordy, Tego samego dnia, w którym nas Grenzschutz opus 
cit, Lcgbąd jeszcze nie miał azczęścia powitać u siebie 
błękitnych żołnierzy geneHallera. Y tym dniu natomiast 
wkroczyło wjsko polskie do Czerska. Wybraliśmy sie na 
jego powitanie do Czerska., Był trzaskający mróz, ale my 
ostrości jeu zgoła mie odczawaliśmy. Gapał rozpałał nae 
sze dusze, Kiedy detorligémy do Czerska, już całe miasto 
roiło się od błękitnych mundurów, O;mój Boże | Jakie 
uczucia owładnęły nas na widok polskiego żołnierza.a 
tylu ich tam było I 4 rzewnością wielką aż dotędi przyslą= 
daliómy sią rycirom davnie jszych polszich żołnierzy, ele 
serca nasze tesknity 1 marzyły o żywych polskich Żożnie— 
rzach, a teraz mieliśmy ich przed oczyma naszymi, Wydawa= 
ło mi się, że to chyba sen i gwałtem trzeba było sobie 
praywodzié co £uledamcéci, że te nie cen żaden, ŻE to 
rzeczywi ata rzeczywistość. Nawet ta klątwa, jaka padała 
tu 1 tam z ust naszych krewkich, błękitnych zuchów, nie 
raziła mnie. Na powitanie wwjsza poiskiego jaé nie zdą= 
zyli£my. Całe jednak micste tonęło w flegach. Z wszystkich 
twarzy biła tana radości, zachwytu; wprost ekstazy, Zain- 
trygował mnie pewien nic samowity widok, Na jakimś wozie 
siedział pewien jeszcze młody mężczyzna, a oboz niego 
stała xozas Kto to ? pytam. "Ah, odpowi adaja nam Zoinie- 
ræ, bo zaciekły gernanizator, nauczyciel ze Sliwic, 
który xatowaz Gziatwę 22 język ode aysty. Za Yare zabra- 
llémy go y tym towarzystwie”» Ty też dowiedzieliśmy się; 
jekiegofźpłatali kolejarze czsrsey grenzschutzowi przy 
jego wyjeździe pociągiem z Czerska, A mianowicie kazał 
on załadować tylne wagony długiego pociaga bronią „amanic= 
ję, bagażem 1 wszystximi sprzęt mi, a do przednich wpa- 
kował sic Grenzschutze Tynczasen kolejarze nilerostraeze- 
nie odpicli tylne wagony, a przednia część pociągu ruczy= 
ła wraz 2 Grenzschutzem w dal, a cały bagaż pozostał dla 
Polski. Następnego dnłu mieliśmy mieć to szczęście ł za- 
szczyt powitania oddziału Hallerezyköw u siebie, Oddział 


ten miał przemaszerować przez Legbąd z Tucholi do Czerska. | 


o — 
| 
| 


~ 153 - 


Na szosie od wejécia do wioaki aż do jej wylotu wznosiły 

aig bramy triunfalne z trausparentari 1 stosownymi napi- 

sami. Uformował sią pochód na ezesie pomięczy plebanią, 

kościołem 1 sala parafialna z choragrdami i sztandarami 

1 z orkiestrą na czele, I w tym dniu, o ile mnie pamięć 

nie myli, był to jedenasty stycznia. PAROWE Ż 8 a1rczysty 

aróz. Po długim oczekiwaniu coś ruchomego zamajaczyło 

na czosie, "Ida ida, rozległy cio radosne okrzyci.Coraz 

bardziej zbliżał się ruchomy łańcuch, treszcie już są 

zapełnie blizko., Ale czemu£ orciestra nasza milczy ? 

Daję jej anak. Nie nie pomaga, Debiegon do niej i fu- 

kam na nich. I to nie pomaga, Patrz; ne nich,a oni pla- 

czą jak małe dzieci z radości 1 wzruszenia, tak iż nie 

mogą wydobyć żadnych tonów z swych instranentów, Dopiero 

na moje ostre ¿achnlecie sio: 'Chybaście nie stare baby, 

że płaczecie jak one” odegrali hymn narodowy i "Boża / 

605 Polskę”. Po serdecznym powitaniu zaprosiliśmy ich 

liczny oddział do ciepło ogrzanej sali parafislinej do 

auto zastewionyeh rozmaitymi zakączemi i pieczywani 

stołów, gdzie mogli cię do oyta uraczyć 1 jedzeniem i | 
piciem gorącej ziarnistej kawy. Oczywiście nie brakło 
i tytonia, 3 oruiesyra koncertowala przes Cały ton CZAGe 

Dopiem «ce kilzagoczinny» postoju i odvoczynkeu 1 city | 
pokrzepieniu ale nasi błękitni chłopcy, którzy dopiero | 
teraz źÓzkaralż/niń/ rozkuii nam do reszty kajdany nice 

woli, ruszyli w dalszą Crome Tra oddiodzeniu wrge zy” 

łem im owe 10 karabinów, otreymanych z landretury w 

Chojnicach, Były one już teraz nm niepotrzebne, Panic- 

ci tych raz przeżytych chwil nie zdołały nam zatrzeć | 
w pamięci późniejsze, choćby jak najbardziej ponure | 
1 tragiczne przeżycia i wydarzenia, | 


Bi,.xitne, stonecane alebo ispodls.2osócione 
zamiwa sin chmurami, 


Po pre jęciu Yomorza przez błękitną armię gene Halle» 
ra żylićmy jeszcze pewien czas w stanie radounego upojs= | 


nia. Jak dzieci, które po długiej rozłące analasży się 
znów na łonie swej matki ukochanej, podobne uczucia 

i nas ożywiały, Wszak zaaleźlićmy się znów na łonie 
naczej Macierzy i zdawało sic num, Ze ustały już 
wszystkie udręici i cierpienia nasze, a w mleja3co na” 
stepito spokojne, zadowolone, szczęśliwe życie, “met 
jednak ten tak rozsionseznlony błękit nieba począł wię 
2a6nuvaé chmurami. Jeszcze ostateczne s6alenia ros 
szarpanej na zaważy Ojczyzny dokoaywasy sis na jej 
zachodnich i południowych mbieżach wśród walk i roz- 
lew krwi, a już poczęły się ujawaiaż w kraju groźne 
gysptomy rozbicia narodowego., ¿martwychwutanie roz 
dartej na trzy części Polski po półtora wiekowej nie= 
woli było tak jedynym i w dziejach narodów świata 
niebywałem wydarzeniem, że musiało się ono wydawać 
prawdziwym cudem. I tak też ogół narodu ten fakt poj- 
mował Nawet nledewiarkewle głośno zrrzyznawalisże to 
prawdziwy cud. A jeżeli cud, to chyba nikt inny spra- 
wać go nie mógł jak tylko P.bóge Jakież tedy uczucie 
wdzięczności owładnąć było powinno serca wszystuicn 
Polaków dla Sprawcy tego cudu ! “odziv nae ogarnia na 
myćl werrzeszenia Łazarza, przecież jak blednie ten 
‘gud wobec wyprowadzenia z grobu niewoli do Życia nie- 
podległego całego wielxie.o narodu, Gorąca wizięc mosé 
i niłość cla Boga za ten cud powinna była = tək trzeba 
było przypuszczać = natehneé cały naród do płomiennej 
ofiarnej, a przede wszystkim zgodnej pracy i niezmor- 
dowanych wysiłków w kierunku zleczenia zacanych Gj- 
czyźnie ran i przywrócenia jej pełni Życia 1 sił po 
tak długim letargu niewoli, Jeżeli kiedykolwiek „bo 
właćnie teraz potrzebna była zgodayjedność I solidar- 
ność całego narodie iymezasem, Jazą okazała sl; rze- 
czjzwistość ? Jeżeli choézi o Pomorze, ta ludność po- 
morska w czasie zaborczym tworzyła tylko jeden obóz: 
obóz katolicki i polski, Na płazczyźnie tej ideologii 
zmieścilii sie wszyscy rodacy: ziemianin,zobotnii,ku= 
piec; rzemieślnik,pros$ak,intelicente side było partyj, 
a była tylko jedna partia, Nie dzieliły nas kwestie 
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społeczne stanowe ,wyznaniowe. Ciężka niewola sxuia nas 
jakby w jeden nicskruezelay monolit, Inaczej było atoli 

w tej dzielnicy, pizie Polacy mieli najeżzecj swcbody; 

a mianowicie w Małopolsce, Na tamtejszym niezdrowym pod= 
2022 społec zno-ekonomicznym wytworzyło cię szkodliwe ro2- 
bijarzkie pertyjnietwo+ Zo wszystko przeniosło si; teraz 
i na grunt pomorski, Rocpisene zostały ro przykączeniu 
Fomorza do Macierzy 1 ta wybory de sejua polskiewo.Dały 
one asumpt do popisów agitacyjnych na rzecz poszezegól= 
nyca partyj i partyjek, które już istnłały nu terenie ga- 
licyjakim słbo które jako nowotwory powstały już na te= 
rensch b, Kongresówxi., rychłej uwolnionych od naszej 
ziemicy, A tych partyj 1 partyjek rozenożyło sig w oswo- 
bod zone J Polsce jaz grzybów po dóczczu, Co rus2, W nie- 
dziele 1 eni powszednie jawialt cię jecyé ranowie z tej 
lab owcj partii i w Legbądzie prosząc o klucze do sali 
parafialnej. A były wóród tych agitatorów partyjnyci: i 
grubsze ryby i JeklE Griałej wieeninister, jarig £3e 
Kantak i tep. Nasza sala była najuiększa w esłej okalicy, 
to też do niej najbardziej ściągali, I Azirma rzecz, choć 
częato przybywałi z nienacka, każdym razem umieli jakins 
cuca zebrać spore uczestńłków, wógł by: odnówić udziele~ 
nia sali, nie chciałem jednak tropować swobody wyborczej, 
A z czym ci panowie przychoczili ? Twórczych,poważnych 
myśli trudno się by4o w ich przemówieniach dosgyszec. l 
O obewigskdch, zadaulach obywateli wobec iraju nie było 
prowie mowy, netomiset główną treści: ich długich ,cząsto 
bazamutnych, a często demagogicznie zakrojonych nrzemó= 
whet. było szkałowanie i w czambuł potępianie wszystkich 
innych party), a podaozzenie pod niebiosa swojej włuanej, 
azafujae przy tym hojnie obietnicami i ponetnyni miraża= 
mi korzyéci, jakie wyborcom wynikną, jeżeli oddadzą głosy 
właśnie tej partyj, którą oni repretenzują, vchlebiażem 
gobie, Ze dońć dobrze orientowsien Gię W tyn vozgarilaszu 
partyjnym tak w Galieji, jak 2 w Kkongresówce, ale wobec 
tak wielkie sp mnóstwa tychże miellfmy ich przecież w 
pierwszym sejmie poleskim coś blicko trzydzieści — g ja H 
już zatraciłem órientacie co do ich nazw i programów, | 


a cóż dopiero dziać sie msiało w umysłach nieuświ adomio- 
nej pod tym wząlędem ludności pomorskiej ? Na rozmaitych 
tych wiecowych występach byłem prawie zawsze obeeny i 
pilnie sił przysżuchiwałemę alu głowa zwyitle nie zabie= 
raken, bo naprawde nie było warto poicnizowacé z takini 
jednostronnie wastawlonymi, a prasto właśnie zaciesrze= 
wionymi agitatorami partyjnymiz byżo by to bowiem Łauwo 
doprowadzać mogło do wiecowyci: kłówni ido zołłlniezo 
goraczkowenle Amysdów, liabomlest aa niazych wiasnych 
zebreniech wyjaśrniałem naszym ludziom, czyn się kie- 
rować winni przy osądzie wartości poszczególnych partjja 
Nie te będą dobre i użyteczne krajowi, które przeciw 
stawlaé będą jedną warstwę narodu ćrugisj i słać niena- 
wićć jednych do drugich, ale te, które będą stawiać 
w syych programach dobro całego narodu na czoło i way- 
wać do bratniej zgoćy i jedności oraz gwarantować będę 
w Życiu spoteczno~publicznyr przestrzeganie wzniosłych 
zasad chrzeci jańskiej etyki i moralności, Vie do tych 
należy się odnosić z aaufanien,ktére nęcą wyborców po- 
nętnymi obietnicami, ale do tych, które najmniej beds 
obiccac, a mocno stawiać będę Kwestik nasaych powinnoś= 
ci i obowiązków wobec Cjezyzny. Wytuszezajge tak ogól- 
nikowe zasady i kryteria nie chciałem 2 góry narmicać 
parażianom swej własnej sugestii, ktćrej partii nują 
oddać swe głosy, Rozmyślnie tek portypizen, aby wybór 
pozostawić ich wiasnem rozsadkowi 1 aumieni:, I też 
dzięki tej taktyce na tych licznych zebraniach i wiecach 
nie było Żadnych namiętnych swarów i polemik. MÍaien 
mino wezystko to zaufenie do myci: parsfien, Że nie rójdą 
ne lep taniej demagogii, Na tych naszych atoli zebra” 
niach, gdzie każdy mógł swobodnie wypowiedzieć swoje 
poglądy, słyszałem dużo rozsądnych zda. i powiedzeń: 
"jegomość! My to dobrze rosuniemy, że Jetela w rodzi 
nie ma być wszystko dobrze, to wszyscy zgodnie musza 
się przysadzić do pracy, ale, jeżeli sie tylko będą 
miecay sobę kłócić i za łby brać, chege jeden drugiego 
przechytrzyć i jak najwięcej cla siebie wydrzeć, to 
łatwo wszyscy razem mogą wyjść 2 torbamiePaksano i w 


Polsce, która jest jedną wielka rodziną”, Inne tez | 
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rozsądną lo sika chłopską podyktowane zdania słyszałem Z 
ich ust: "Jsżeliśny nabyli emca „wynędzaiałą i biedzą kro” 
we, tn my nie możemy od niej wymagać dużo mleka, Wpierw 
trzeba ją podzarmić i doprowadzić do dobrego stanu, 8 60- 
piero wtedy można oc niej wymagać mleka, a oni tę kochaną, 
wyniszczoną útage niewolą i wojaą Folszę od raza chcieli 
by doić i hojnie szafować jej mlekiem." 

To też aczkolwiek, ta rozbijacka, robota rozwydrzo- 
nego; wyuzdans go partyjnictwa mi wielce zatrawaia życie; 
krzeyilem wię nudzie ja, Ze zdrowy duch naszego spolecze;- 
stwa oprze sie zwycięsko jej rozlzżładowy" zakusen.Wynik 
też tych pierwszych polskich wyborów na Pomorzu, a rów 
nież na naszym terenie nie zawiódł tych nadziei, 

że jwdnak ta nieraz żadnymi ulerupułami nie krepujaca 
się agitacja 4 w naszej parafii nie minęła rmpełnie bez 
Sledu, miałem niebawem możność przekonania sic. Otóż 
chocziio o wyznaczenie kandydata na wójta na okręg lee 
byczki, Gupimionosałzn us to stenowizzo onego już pos 
przednio wymienionego Pruszaka, który mnie w pierwszych 
czasach po wybuchu rewolucji zastępował w prowizorycznej | 
Raczic rowiatowej w Chojnicach, dopóxi po ciężkiej choro= 
biz hisapamel me smzżep Sie adoloye uylęCZyć gO W tyme 
A przecież wykonywanie sted wynikających obowiazków w 
owych niespokojnych czasach było dość uciążliwe, a nawet 
te częste wyjazüy do Cuojnie na zebrania były połączone 
z nietezpieczeńistwew. Swatelen tedy, te słusznie wobec 
tero należy mu się to ctanovialko Już we rolnej Polsce, | 
tymbardziej, że miał jeszcze 1 inne ku temu warunki ,był 
dość rozgarnięty, obowiązkowy, sumienny, Wprawdzie był to | 
aziacieic ksszubszi z praydomkienm Leliwe, 21: był to prose | 
ty chłop małorolny, miał jednokonne gospodarstwo rolne, 

a którym sam pracował, więc zdawać by cię mógłą że u nawet l 
najbarazicj demokratycanie uwposobionych ludzi ven wybór | 
zastrzeże. Cadnyeh buczić nie pouirien, Ñ Legbzćzie jednak ` 
mieszkał Jakiś kowal, Był to próżniak, do rzetelnej pracy | 
nic skory, skutkiem czem do nicze so w Życiu nie dopro- | 
wadził, £ tego właśnie tytułu, że nic nie posiadał, jem 

powinien byh ten urząd przypaść, tak rozumował, I zaczął 
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ludzi jemu podobnych przeciw mnie podburzaé. A nanet po- 
stanowił rrzeciy mnie urządzić zebranie. Poprosił mnie 
o klucze niczym nie zdradzając,o co mu chodzi, Ładnego 
podstęm nie przeczuwajge dażtm mu klucze od salki pa~ 
refialnej, Dopiero, kiedy po nuabozerctwie preazezidien 
do plebanii, ktoś przychodzi Go ene i oznajnia mis 
"Jegomość | Toć to zebranie zwołuł on przeciw jeyoncéei 
w sprawie Pruszakae On chce zostać bowiem wójteme " 
Kiedy jedna: nieoczexiwanie i ja siy zjawiłem na ty» 
zobraninę on jakoś mpełnie zapomniał języka w gębie 

i pary 2 ust nie wypuscize I cała jew warcholaka ro- 
bota wzięła w deb. Był to też atoli jedyny taki nie- 
zdrowy; a zgoła nie poważny odruch, który caia ta a«cja 
niesamowite wyborcza wywołałae 


Palscee 


Oswobodzenie Fomorza otwierażo dla mnie nowt pers 
pektywy 1 możliwości, W Legbgäzie znalazłem się dia tego, 
że droge de probostwa i do innych stanowisk cuszpasters= 
kich została mi przez władze pruskie zanknieta, Jeäeli 
teraz był bym pragnął probostwa, to ale było już ku Lemu 
żadnej przeszkocy, Unit jednak rocięgałe inns Gziedzina, 
e mianowicie wychowanie młodzieży, Wszak i tę dziedzinę 
zamknął przedemną zaborczy wróg, odbierając mi prawo 
nawet prywatnego nauczania, Ale o tym semym; Co jausnyó= 
deia też i utworzona w celu obsaczenia stanowisk w éred- 
nim ezkolnietwie wojewódzka komisja szkolna,na czele 
której stanął mój były profesor Lange, A w akiod której 
wchodził również mój kolega szkolny i kursowy;ktekacow 
ski. CÉ nego serdecznego przyjaciela Reicha z Torunia 

otrzymeżem wł adomość , że proponują mi urząd dyrektora 
męski ego seninarium nauczycielskie go w Toruniu. 'Frzy- 
jedź, zakończył list, rozpatra się tu na miejscu i za- 
decyduj | " wybrałem sią tedy do Torunia, a podróż była 
niełatwa. Komunikacja kolejowa bowiem jeszcze bardzo 
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chrom@iae To też podróży Go Torunia nie można było doko- 
naé w jednym dniu, oc trzeba byżo spędzić na dworcu w 
Grudżiądeu, Popisro dnde nastepnego ozoko goćz+) rano do= 
tarłem do omnis, U mieszkaniu meno przyjaciela zauważy 
łem kilka pa”. Pytam: 'Słuchej Julku, co u was tyle gości?” 
"Nie wiesz, odpowiada, wszak to dziś Zosi, imieniny nej 
ZonyeMoze i ty sie przyjdziesz do gości ? opożyjeny ra= 
gon Śniadanie, Tylko bieda u nag. Nie ma ni mleka ri 
macia". A siostra moja mi zapakowała na drogę aż 3 Litro= 
we butelki 2 śmietaną i całą bryłę masła, Kiedy to wyłom 
żyłem na stole, a mój Julek to zobaczył porwał butle ze 
śmietaną 1 poezął z nimi tańczyć, Wobec tak trudnych 
warunków aprowizacyjnych miałem obaw, pójść do Toruaia, 
Było nes przecież kiika osób do utrzymania: natka, Gie 
siostry i mały vinstizeniec. Obrałen sobie więc stanowise 
ko katechety wówczas jeszcze w progimnuajum w iiowym ieg- 
cie, do którego sar jako ucze, uczęszczałen, szczególną 
satysfakcję bowien sprawiało mi, ŻE mogłem ıc2yC młodzież 
jus w języku ojczystym 1 zaprawiuć ję miłością koge i Oje 
czyzny tem, gdzie mnie wpajano obcą mowę i obceco äucha, 
W Nowym liieécie mielicmy też własne mieszkadie, gdyż za 
spłacope już zdewaluowane hipotezi natki udało ni sio ta 
nabyć niewielkę aieruciomośó, A 1 aprowizacie wydarnze 

mi sie łatwiejsza w mniejszym mieście niż w Zoxuniu. 

w ten sposób stałem się katechetą w ilowym Mieście Lubaw- 
ide 


mozwtanic sie z placówka disapastersia 
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Dopiero przy | ko“cu maja 1920 r. otrzymałem oficjal- 
nie nominację na stanowisko katechety w Nowym i ‘le&cie 
n/brwęcę, byien 2 tego zadowo Lony pyblizo + Tagar nue za= 
nic i wychowenie mkodriezy było Els mnie nader niżym 
zajęciem.głpavnoście probostwo materialnie dałoby mi było 
daleko lepsze szanse, Ale względy materlalue nigdy nie 
odgrywały u mnie większej roli, Tak bardzo idealnie 
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przedstawiała mi się rola wychowawcy młodzieży jus w wol- 
nej Polsce w myśl dewizy: "Bóg i Ojezyzna". Tak mocno tez 
sobie przyrzewałem, Ze tema jednemu zadania poświęcę 
wszystkie moje zamysły, siły, Całe moje werce, Voiska już 
wolna, nie będzie już więcej beekowaé l3dzi chętnych i 
zdolnych do zajmowania się pracą día dobra Cjezyżny na 
rozmaitych odcinkach Życia publicznego» dawało ni wie, 
że już dosyć się natrudziłem i nadwycężyłem w obronie 
spraw ojczystych, że teaz będę ai mógł ożreniczyć ii 
tylko dn tego jednego zadania, wychowawcy młodzieży i 
to nadomiar takiej, która w Życiu publicznym kraju ma 
odgrywać przodującą rolę. Takimi myślami, Zamiarani 1 
postanowieniami pracpojony czyniłem wraz z moimi naj- 
bli2szymi przygotowania do opuszczenia Legbada. róźniej= 
sza rzeczywistość „niestety, wszystkie te moje pigkne roje- 
nia przekreśliła jak sie okaże w dalszym opisie myeu 
wsgonnie a l 

Aczkolwiek sam pragnazem tej zmiany, to jednak sano 
rozstanie sie 2 tą moją dotychczasową placówką odczuwa 
łem bardzo boleśnie., Przeszło 4 lata spędziłem rasen 2 
nymi psraflanani i to naúomizr w tak prarlorowo dziejo= 
wy” okrenie, Dziełilióćmy ze sobą smutki i radości,prze” 
żyliśmy i te tak upojoną chwilę wkroczenia wojska pol= 
skiego i do naszej parafii, 4nałom już każdego z moich 
poreficn, Frzywiążzałem się do nich całym sercem. Była 
so prmeies plerwaza po 16 latach wikariuczowscich moja 
samodzielna plecéwks duszpasterska, erwanie przeto tych 
węzłów nie przychodziło mi łatwo. Aby się nie rożrzewniać 
i nic rozezulaé przy rozstaniu, bal łem dzień 3 gpdzinę 
naszego nyjszdu, Byłem też zdccydowanym przeciwnikiem 
jakichkolwiek owacji, Ludzie jednak mimo to jakoś wię 
sumi domyślali, “idocznie uważali rilniee To też, kio- 
dyinmy niell wsiadać do powóżzi, przybyło isilku ludzi „aby 
Gł? rożernać, mejac Łzy w oczach Mimo użycia całych sił, 
by się opanować, i ja sie rozkleiiem. Watydzlien cie san 
przed soba, że nie umiem przemóc sie, a jsdnak i mnie 
tak zebrało, Ze się iozpłakałem, Uczołem w sebie bowiem 
i coś w roGzaju wyrzutu sumienia, Że ich opuszczam,ale 


=- lol > 


z drugiej strony pocieszałem się tym, ŚĆ toraz na łonie 
jacierzy źle in nie będzie, nie bydzie ich już gusbid 
wróg, A Kiedy wreszcie ruezyzy konie $ kiermin do Tu- 
choll, jak daleko tylko sięgała maja parafia, z jeden 
i 2 dmgiej atreny szosy wychodzili paraflanie ruucasac 
na powózkę bulciety kwiatów bądź ogrodowych,bądź palnych 
tac, 12 cala mwörka była nini zamolonas A kiedy zbli 
żaliśmy się do Tucholi, niepozostało mi nie innesn, jak 
tylo poskładać bukiety w rowie, zabierając ze sobs 
kilka uejpięloiej szyeh do pociągi, To bak sanorzitnie 
zaięprowizowane, a tak proste, ale właśnie przes to 
tymbardziej ze seres chwytejece poźegnanie giyboko i 
nie zebareie wryto mi się w purigó i serce, 2 opuszcze- 
niem Legbada rozzoczął się nowy etap w Życia noin, 

choć bynajmuieg nie tazi, © jakim aorzyione 


deszcze o kcięczu burcschiia. 


Ksigaz Burtschik podczas £ wojny świuvowej costuł już 
jakby urazu peychiczrego na winkele Niemców, 2 amtony sta» 
le nawoływał de oddawania złota na rzecz pal stya i pode 
pisywanis pożyczki państwowej i do modlitwy o zwycięstwo 
oręża niemieckiego, Ale mato tego, kiedy Licncom zaczęło 
się już ¿le zowodzić, = ALAS CE wynnocii dle wich jesze | 
cze jedyną cask: ratunku, z ambony głosił zadanie, które | 
możnaby było wprost uznawać zu zbliżone do blużnierstwa, | 
"że Hindenburę to jakby maky bóg, wie wszystko, on też | 
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zaraz odezuwa, czy w Jeżewie modlą sie o je”o zwycięstwo 
uży nio", Porrfianle, Irtörzy znali już ten uraz psychicz= 
ny sweso proboszcza, przechoczili nad nim do porzadku, 
likwidując tacie wyskoki najwyżej wsdrygnięciem ramione 
¿£ywetnic, kiedy po wojnie ważyży sie loy romorza, XOZ- 
głaczał on ponięczy ludíni, że "choćby 3 Prus eaQhiadnich 
tyle tylko pozostało przy Niemcach, żeby mogł ua tym s£raw= 
ku jedne; nogą stanąć, on tamdotąd pójdzie"? Ale w rzeczy 
samej zostało dziezo więcej, niż na ¿eco nogzę a on po" 
zowynł w Jeżewie. Co jednsk powstrzymało zo ad przepro 
wadzenia sie do Vzterlendu ? Otóż dał on wyraz w liecie;, 
który wysłał do swego znajomego; wspomnianego juź przeze” 
mnie ka.Retzlaffa, dawnie jszego relegionslelrera w Siiecia, 
z wówczas bawiącezo w Szwajcarii, Ten list nicdorzedi 
Jednak do rąk adresata, bo zo na poczcie przytrzymano 

1 otwarto i przeczytano, Vial on następującą treść: 

"Ich bedaure sehr, dass ich unter die Fłttiche des polni- 
schon AGlors gekeumen bin, aber meine zunze Hoffmng 
setze ich auf den Weltspartukus”, źnaczyło to po polakus 
“Barczo żałuję, że dostażem ale pod skrzycła polskie go 
orła, Ale całą noją nadzieję pokładam w światowy» spar 
tailimis t,jeŚwistowymw komuniśmie. " Liczył wisc,de zwye 
cięstwo kowmizmu przywróci znów Pomorze Niemcom, I do» 
czekał siz Zwycięstwa kominizmu w Polsce, ale ¿le na tym 
wyszedł darié parafianin oszarżył go przeć władząspo= 
dobiec niesłusznie w tym wyradku, Ks, Burtschik nając 
nieczyste simienie 2 przeczłości tak się tym praerazid, 
Ze odrazu zrezygnował z parafii 1 schronił sig jako Km 
pelan 3Señilosierázia na Żuraewię Kempe, gdzie doxońc aye 
¿gyvote x seczivys vieu, bo znacznie po osienduiesiqtce. 
Trzeba ml jednak jeszcze uzupełniająco wrócić do czasów 
po pierwszej wojnie światowej. Otóż już opisuiomyw ¿aki 
sposób jeszcze przeć I wojm, wie Świetowę, sbierad ofiary 
SE pomoca Exerbonez u Żydów na rozbudowę kościoża,który 
potrzeboważ Ewałtormie 3wego poszerzenia, Oczywiście 
zebrane przevaznie w Żżycowakim Gomu towarowym składki. s 
się zwdewaluowały, Savomiast po przyłęczeniu Fonorza do 
Macierzy rząd polski, ponieweź parafia jeżewska była 


patronata rzędówege, zadecydował przeprowadzić rozbudewe 
kościożu w oeżewie. Przypaćkien tylko spotkałem w plebandi 
novenic¿ailoj exrchiterte wriewóczkieco 2 Tortni a,Dsbrow= 
ckliezo, który o tej przebudowie wsponniał dodajac,?e to 
pierwszy kościół na Pomorzu, którego przebudowy wojevédze 
two sie podjężo. Zaclekawilo mnie 1 zapytałem dla cze sp 
właśnie Jeżewo znalazio cię nr pierwszym planie, Oapowie= 
dzint mi na to, że ls Burtschik tak gle usposablar lad 
ność do Polski, że teraz moga się poleznaé 2 rozbudową 
kościoła, że właśnie województwo “tej propagdndzie chelas 
ło zadać kim. Micbavem odbyżo sie roświęcenie roworoz= 
budowanego kościoła, ne które przybył 1 wojewoda Lemot. 
Po dokoneniu aktu konsekracji w procesji odprowadzono 
zonsekratora do plebanii, Przy wejściu do ricbanii woje 
woda pożegnoł tic. Xa Burtsehik prosi? 1 błozał, żeby 
swą obecności: zaszczycił plebanię, Wojewoda stanowczo 
oómówił 1 ostantacyjnie pojechał do Delna de pa stwa 
Parczewyucie, Tltoczaie wojewoda byż poinfornowiny 6 za 
chowaniu się ks.Burtschizo 1 w ten mosób dar m: to 
odczuć, Ale nie ne tym koniec, W Grudzłączu wychodził 
dziennik pen, "Goniec Nadwiślański", Zeraz po konse- 
kracji znelazzu sic kore spomicucje z Jeżowa, w której 
opiszna hyth uroczystość konsekracji, przyczyn autor 
podniócł wielkie zasługi, jakie oddał perafid ku. Burt- 
schik przez dofprowadzenie do tek wvpaniałej rozbudowy 
świątyni parukiej, I gdyby autor byt sie tylko ogrante 
czył do tej napravde uiezacłużonej pochwały, nie byłoby 
z naazej strony żadnej nu to reakcji, ale autor pozwo= 

y 112 sobie na ostry atak przeciw tyr, którzy tyle nienaw 
visci i voburgenia przeciw proboszczowi wywołali, “ehoé 
to było supełnie niepotrzebne, bo 3 tax wszygtko ció 
jest polskie", Ta uwaga oczywiście nonlosta mnie do 
Żywa, ule nie tylko mnie, Niebawem odezwał sic telefon, 

ro3lega sie głos paFarczewazio, primo voto iisskerskte je 

ia mnie, czy to koresrom'encję czytałam, "Owszem odpo 
viadam, Czytałem," "Przecież tem nie możemy pozostawić 
bez odpowiedzi, ża tyle krzywd nam wyrzadzonych jeszcze 
zobydzanle naszej ówczesnej tak ofiarnej działalności", 
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Proponowała, abyśmy razem poszil jo redakcji 'Gofca Nad- 
wlslaiskie go” i zażąaadi sprostowania.lo się też stało, 
Redakcja poprosiła, byŚwy Cala sprawę opisali i jej przed 
łożyli, Tośmy t32 uczynili, opisując całe postępowanie 
ksebartechika i jezo całą akcję wras  lauadruben VeiiaLEN= 
em przeciw nassyn instytucjom społecznym ,jego denuucjacje 
prac władzami. niemieczimi włacnych parafiansgowe skucbon- 
ki Żydowskie i uplanowanie wywłaszczania majątku Lapienek 
i ted. liedazcja ogłosiła to pod rubrywy, "prostowanie"; 
wzywając ESedurhechixa, aby w razie niezgocnosci czego” 
kolwiek z Sych niesłychanych zarzutów 2 prawdą,wytoczył 
redazcji skargę, Ale ks.lurtseidk wiał nie zaryzyzować 
sarii, Zdając sobie sprawę, Ze wezysebtxie te zarzaty da= 
dzą się udowodnić przeć sgdeme Wolał wioc zamiliknąć: 

W rowu 1938 zmarł mój wierny towarzysz i sprawie beze 
grmiczaie oddany w Jeżewie, Iranciszek Cnmislewsk le. o- 
Jechałem na vogrzeb, DO plebanii nie poszedłen.ro pogrze= 
bie poChnielenstza u siebie vy domu opowiadała mi,że mniej- 
więcej pół roku temu ciostra ks Surtechika, irl Marigche Reg 
była ciężko cLora i myślała, ¿e Umrze » ZAWOŻŚŁA whee ją 
Go siebie yweiuwejge Jej do ręki picuiącze na podróż,by 
do nale pcjechała 1 uprosiza male, żebym do nich prayje= 
chaz. uićocznie dręczyły ją wyrzuty sumienia. Ale pellmie- 
lewaka odméwiiae Poleciiom jej, by po moim wyjezúszie 
poszłe do niej i oświadczyła jej, że to wszystiko; eo 
anie złego wyrmdzono, Ja im chętnie damıje,ale te krzyw- 
dy, bére Folsce wyrzędaziii, tylko Polska im darować może, 
Fodezus drugicj wojny swiatowej, jak mnie Latormowano, 
pocobuo GM: aBeurtechix jek i jego Siostra wreascis 
pesedrecii 1 upanictali sie, kiedy zaraz w pierwszych 
Gaiach podczas ucieczki w lesie, w ich oczach młodesp 
polskiego kapłana zastrzelili Niemcy, Wazuisca nic pa 
migbame Zo otworzyła im oczy, Odtąd podobnó i swoje 
postęporzado i swe zanatryvania zmienilie 
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ZNÓW przeniesienie 

Mój następca kseseld kontynuuje żaplanowane dzieło 

i dożonuje ¿cebon sovurzystwa vemicnis oly au veplio, 
Na nowej placówce w iczenowie n/Brdi 

Ks.proboszez i dziekan Treader 

Plebania 

Trzej titxowis.Czy jest wożnoćć kontaktowania sig 
zmarł.ch z żywysi ? 

zycie towarzyskie w mieście 

Towarzystwo młodzieżowe "Samopomoc" 

ieiki zjazć Syłewaczy 

Tyiko dro dni nezuolono mi byé zostopce Kkapełana 
waązie! 2050 „ 

O żle bicie Gzieci wyjatkowo dopuszczuluesVO jola 
ni gdy w mario stwie 

Odwrcetw. strona ucćalve Praegrany procede 

"A je Judasz,a ja zdrajca! „Błysk na ziel „nieutety, 
zwoanic zy i 

Po ruz vuósy ufmáccio, Łe vlg co mnie fortuna ek sono 
zwodnicza, KeeBiskup sio rozmyślił, 

Odpis 2 orvednelv złożene:e przez rząd veta w sprawie 
Klonćwici 

Tłumaczenie 

Znów La vana Nictoria, I auéw he DĄ atp cio rozmysiił, 
Tym razem już tylko o lokalny wikariat czyłń xuruc ję 
fwlerdsa dycowsno"nieniecza przęecłocdzi w polskie roce 
Jznanie dla „nie 22 strony brota zal iczuya, lawrócecj 
nestor pe namm Prrgzeweik E 

Teraz dopiero noJaltomniej sze ataxą ze wórony Land 
rata do spödki z ks Lurbechikienebanérat nie téqahe2 
się asrazić pow.kisę au dotkliwe straty 

Zenste wywłaszczenia Liszkowstich Z majaticu 


Do Tominis 

Na nowej placówce. ilebariae 

Życie towarzyskie 

Polskie Życie publiczne w Toruniu bardzo chranaic. 
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' dla mmie 64 
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31. Bratnie wsze, "Dekowanie' sie pod bro, powczanych 
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32. Przykre rozczarowanie 75 
| 33, Precz z Torunia j © 
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Krajobraz 77 
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do wymuszanych kontyngentow 94 
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f 42, Dwa ontary w nlebanii.iindonburs na węczarni 100 
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Hi 46, Rewelucja, Jej skutki na naczych terenach 108 
| 47, Tragiczny wypadek, kiust domicmane go bandyty 
zastrzelił svego Frzyjüciela SEE " 
| 43, Czy Pomorze nogłó się o własnych ciłach oswobodzić? 1153 
iF 49. Moralny sten paraflan po revolucji nienieczieja 
s Zagrożona młodzież ` lio 
50. Opkaltany stan duchowy naszego nauczyelelatwa ` 117 
51. Charakterystyczne zebrenie orusrizacyjne na.czye 
cielstuwa okrogi czerskiego i 120 
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53, Uderz w cuół,a nożyce się odeżwą,isoruercze 22 
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Bracia Gnaciúscy na widowni, Spontaniczna,samo- 
rzutna ruchawka w Czersku 
Bracia Gnaciüscy organizują atak na Czersk 


. Niesamowite wyczyny Gnaciúskich. Zabójstwo jednego 


zamian 

Stan oblężenia, Nowy wyczyn Gnaciúskcigh 

Drwinki Gnacińsxiego z Grenzschutzu 

"Her mit dem polnischen Geld","oddac polskie 
pieniądze” 

I Grenzschutz zdobył sig na koncept. Ujęcie Gna- 
cińskiego i Spicy. Ich uwolnienie 

Nowy kawał Gnaciúskiego do spółki ze Spicg 
Tragiczny koniec i drugiego brata Gnaciński ch 
Najradosniejsza,najsioneczniejeza chwila w życiu 
moim 

Biekitne,sioneczne niebo nikpodlegiościowe 
zasnuwa się chmurami 

Poszukiwanie nowej placówki w niepodległej 


Polsce 
Rozstanie się 2 placówką duszpasterską w Legbądzie 
Jeszcze o keiędzu Burtschixu 
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